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ACTUS MATUTINI. 
~mo. Sistere ' se coram Deo. 

Q Deus infinitre majeftatis, qui hic &: 
ubique pr~sens ex1fi:is, cr~do te hic; 

efse . prresenteąi videntem m_e & omnia in· ' 
te~iora mea, cum t ibi nihil occultum efse I 

. -pofsit, te adoro, te laudo, te thligo ex to· 
to corde meo, 'ex tots mente mea, ·& ex 
totis viribus · meitt. 

Gratias agere .Deo pro benej.cii's. 
Gratias tibi ago liberalifsim~ ·Domine· pro 

i tot . tantisque_ benefi6iis· a tua · m,unifi a ' 
bonitate ac liberalitate acc,pt,is, prresertim 
vero pro eo; quod me creafti, quod me huc· 
usque ac nominatim hac· noćł:e conservafti, 
· q1-1od me prei:ioso fanguine redemifti, pro eo 
·quod me facrosanćl:o baptismate regenerafti, 
ad ftatum Ecclesiafticum 'reu fpir!tualein vo
cafł:i, a multis malis liberafti, deniqus pto 
il,lo i~comprehenlibili beneficiu, quod 121e in 

lt. ij · nu. 
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• numerum ele8:orum filiorum; tam . ad gra· 
tiam quam ad gloriam,'. ut mihi persvadeo, 
pervenire fecifti . 

Offerre se .suaque Domino Deo. 
Domine Deus offero ti.bi, ' quidquid m·e~m 

eft; vel potius qu'idquid a te. Tua entm • , , 
funt omnia, qure habeo aut habere queo, 
Offero tibi, quidquid hodie, quidquid cras, 

· quidquid. per totam vitam mea·'11, cogitat•
rus. dićl:urus, faćl:urus vel pafsurus fum. Offe• 
ro tibi Corpus & aąim_am meam cu~ omrri· 
bus fonsibus & facultatibus meis in te.mpo· . 
r~ & retern,itate . 

Petere auxilium a Domino Deo .be11e . • 
agenfJj,. 

Tu scis Domine, quia fine te 1 ni~il p~f
sum, 1deo recu...-o a41ł te t"orttem gł'at•~ 

: & immensum bonorum .pelag.us, ut miłli 
. oncedere velis auxilium, quo omnia pec
cata mea vita re, & omnia opęra mea ·ad fa. 
Jute'm ani mar mere dirigere pofsim, quo fe- . ' 
.cundum ftatum meum Ecclesiall:icum vi-ve· 
re, & nulli offensione111 feu fcandalum va• 
leam, ac omni.a faciam in unione . Divine 

. ·jJlius intentio01s, quam habuit C~riftus Do· 
.ani~us, cu rn ia terris degeret; tuus enim ef• 
18 voló nunc & in ,perpetuum. ; 
- ACTUS 
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ACTUS ANTE MEDITATIONEM • . 
c~edo Domine te hic efse .prresentem, adq· : ' . 

ro t,e o~n.i eo cui tu, quo te adQrant o· . 
mnes Sanćł:• m C~Iis & omnes - n:· · - "' . - - • . JU I IO ter-
ris, gratLas ago infim tie bo -t . .-· 

. , . . _ . • ni au tu re pro 
·omnibus.· benefic11s tu1s m gen & . , . . . : . . • ere m par-
t1ct~lar1 m1h1 impeosjs, diligo te ex toto cor-
d~ •. meo, ex . tota mente mea • & ex tótis 
viribus meis, & q,uia.hucusque ingratus fui 

. fommope~e · doł~o de .omnibus offenfis, &_ 
negt'~gent11s ~eis, ob amorern tui, deteftor 
~~ma pr~ter1ta peccata . mea, defećłus & 

. tmperfećhones huclłSque- commifsas- cum fir
~o. propofito non a~plius peecandi, offero 
t1b1 hanc. Me_ditationem ad majorem glo,ri-. 
am tu~m, of1:-ero pro peccatis meis; ofl'ero 
p~o aattaabus ex~~entibus in purgatorii pre• 
n1s; poft1:1lo hu-mil1ter berle meditand'i . . . , . . . , • gra· 
t1am· mvoco, auxilmm veftrum SS v· · , . . · irgo 
, ~aria . emnesą ue San8:1 ' Patroni mei, pne• 
c1pue tuum Sanćł~ Josephe, Sanćte Angele · 
Cuftos, Sand:e Vmcenti a Paulo.· 

Ac!us Posr MEDITATIONEM. -
Gratias t'b· . h 1 • ago Deus infinitre , bonitatis 

Pro ac d ·.o. · · · · · . o\;1;rma in med1tatione recepta, 
doleo, quod rn~ non gefserim fecundum lu• 
men modo mihi c-ommunicatum, prope>PO' 

fir· 
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firmiter non ampli us peccare, v1t1a ernen
dare, fpeci,aliter hac die in an;iore tuo, cha
ritste proximi, debita: modeftia &: filentio 
me continere quidquid hodierna die dicam, 
paĆiar, agem.& ą~gitabo, omnia ad majorem 
gloriam tuam &. fatisfoćbonem .peccatorum 
snenrum libentifsime dedico & offero tibi . 
D1:us propitius efto · mihi peccatori. . 

. LITAŃIJE . 
·De Sanclifsimo Nomine ff E~U. 

]\yrie ~leys~n, ,Chrifte eleyson, Kyria 
eleyson. 

JESU auqi noś, 

JESU exaudi nos. 
·Pater de Ccelis Deus-, Miserere npbis. 
Fili Redemptor mundi Deus, Miserere: 
Spiritus Sanćte Deus, ·M1sere·re: , 

Sand:a Tr.initas unus Deus, l\_'.Jiserere ~ 
JESU Fi1li Dei .vivi, 
JESU -Splendor Patris, 
JESU Candor lucis reternre, 
JESU Rex gloi:ire, · _ 
JESU; sol juftitire. 
JESU Fili Marire Virginis ~ 
JESU admirabilis, 
JESU Deus fortis, 
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JESU 
. , 

.. 
'JESU Pater futuri freculi, 

.!.' , · JJESU magni Concilii Angele, 
. ·. ,, ESU , potentifsime , 

JESU patientifsime, 
JESU obedientrfsime, 

- JESU mittis &. humilis corde, 
·JESU amator Caftitatis, 
J ESU Amor nofter, 
JESU ąeus pacis, 
JESU Author vitre, 
JESU exemplar ,·virtutum, • · 
JĘSU Zel·ator animarum, 
JESU Deus nofter, 
JESU Re'fugium nofi:rum, 
JĘSU Pater Pauperum, ' 
JESU Thesaurus .fidelium,. 
JESU bone .P~tło.r. 
JESU lux vera, 
JESU Sapientia reterna, 
JESU boni tas . infinita, ' 
'JESU via & vita noftra, ,_ 
JESU ga~dium Arigeloru~, 
J~SU Magifter Apoftolorum, 
JESU Doćtor . Evangeliftarum, 
JESU Fortitudo Martyrum · 

~u L ·. ' 
i · JE.„ . umen Confefsorum; 

JESU -Puritas Virg1num, , 
JESU Corona SS. omnium, · · 

I ' 

' · 

5• 

:::s o \ 
a! 
iA' 

.. 
r ii: •• G 

"ł 
CD „ / 

'ł 

f (li 

a o 
!:. 
!8 

a: .... --a „ 
~ -

:t o sr. 
. tQ 
' . 

., 
I == ~· 

•'Cl) 

tł ... 
o 

= g. 
91· 

.Pro• 



·' 

•I 

„' 

Propitius eA:o, Parce ·~obis JESU. 
Propitius efto, Exaudi no$ JESU. 
Ab omni peccato~ . · 
Ab ira tua,. 1 ' 

Ab insidiis diaboli, 
Ą. fpiritu {ó,rn:i.cątionis „ 
A mortę perpetua „ 
A. neglećl:u inspirationqm tusrum, , 
P-er myft,erium S&.re lnc.arnation-is. tua?, ~ 
Per Nativitatem tt,1a!Jl.„ . · ~ 
Per infantiam tuan)., 
Per· dilr:inifsimam yitąm, tuem ... 
l'er labo11;es tu~s , 
Per agonłam &· pafsionem t·uam •. 
Per Crucem. &;, derelic;ł:ionem t-uam •· 
J>er , l-ang1,10.res' · tuQ,s„ 

' Pt!r .:Uortem &: SepuJtu~a.m- tuam„ 
Per Resuued;ionem.· tuam ,_. 
Par- Ascen&ionem ł./.t.a.m „ 

· Pe-~ g_!Judią tua.„ ' 

er· 
(Il „. 
IP 

. Per gloriam.· tu~rn-.. ' .. 
Agnus Dei,. qu_i . totlis, peccata. mundi. Par~ 

ce no~s . .fESU: .. ' 
Agnu::i. Dei, <J.Uł tolis pecc~a mundi, Exa-.. 

udi nos J!!iSU. 
,Agnus. Dei, quin tPUis. peccat~ snundij. l\'l~ ... 

99-rera na·b.i~ J.ĘSU.;. 
JESU aud~ nos I . 

JESU exąu.di n.os-„ DZIEN ~· 
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DZIEN PIERWSZY 
M E. D Y TA C Y A. 

P ~ ,E R WS Z A. 

o Dohr!Jm i poż9tecfn!/m Rekallekcgi 
oJprawieniu... , · 

pfi~kt .lwszy. U waż: iż ten jeft jedyńy ko· 
niec ty~h S Rekollekcyi. które dziś po· 

czynafz, abyś. fię na nich pilno z fumnie·• 

,, 
I' 

ni~m ~woi~ por~chow_ał, ~- B,ogu fię psp~a·. 
w1edhw1ł, 1 z n!m fię po1ednał, żebyś fi' 
W powinnościach i Qbowiązk~ch własnego 
ftanu przeyraał, bJfdy i deFekta poprawił, ' " 
~r~e.chy i. 1;1p~dki ·o~ł~.kał. własney dołkona-·-

. łos~1 dopilnował, z w1ękfzą ufilno~cią 'i gorą. 
. cością1 o ~bawieniu Dufzy-fwoiey pomyslił. 
' lVIiarkuyże z tego i doch9dź, jak ci fą k0.: 

. „ 

niecznie potrzebne te świ~te Re.koll_ekcye, z 
jaką pilnością i ufi/noś.cią mafz fię przyłÓżyć · 
d~ ~eh do.brego i po~ytecznego od·prawi~· 
1ua • o w1~łlu1 albowiem .t'? tu rzecz . idzie; 
~o ~ zbaw1~nie D~fzy a:woiey. 'o popraw92 
~ycia, o P~•ednanie fit z Bogiem, «;> zapew-
nienie ~oblłł ł'H~b~ o ziednanie u Boga lalt 

' po· 

'· t' 

' . 
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potr~ebnych, o przygotowa~ie flei do fzczę· / i 
słiwey śmier.::i. Zważ jeno tro~he tera· -• 
znieyfzy ftan Dufzy twoiey, ultawiczna o

W'll w rzeczach. Duchownych ckliwość, i 
niesmak, zwy.czayna owa w modlitwie 
oziębłość, , uftawne mysłi- rozerwanie, 
prętki 6w i naganny odprawowania fpraw 
dziennych obyczay, częfte owe i niebe
spiec.zne pokusy; mała owa grzechu bo· 
iazń, i zupe1n9 prawie . oboiętność, te 
zaifte okazuią j:rśme nader OfZdzny, i bar· 
zo opłakany ftan Dufzy twoiey. A do te
go tyle opufzczonych_· dobrych fpraw, do 
których pełnienia abo natchn ienia Bolkie, 
abo urząd :na cię włożony, abo. przepi~y 
własnego powpłania przynaglały, tyle zlych 

· uczynkow z pogodzeniem nawet drugicb, 
w ~ak świętym ftanie popełniooycp, życie 
nieregularne, obycza1e· rozwiązłe, duch 1"0Z• 

pf-..ifzony, czyliż cię t~ fpramiedliwą. nie
pnwłnno przerazić boiaźnią, i tlufzną w to
bie wzbudzić wątpliwość,1 czy jefreś w fta· 
nie łafki , czy miłości, czy nienawiści u : 1· 
Boga jefi:eś godzien, czyż Spowiedzi two. 
ie z należytym żalem, i z, dobry'm popra· 
w_y przedflęwzięciem odp.rawiał, czyż go-
dnie do świ~tych Komm,unii przyftępował, 
czyż świątobliwie Mfze świ"te odP,raw9--
/ 'i. wał, 

( . 
I 

Madytacya Pierwsza. 9 
wał, t~ wfzyftkie rzeczy jaśnie .--pokazui11; , 
iż trzeba ci fie o twoie . Iekać zbawienie, ' 
nie~dbita '' wi15d świętych ".Q.ek~llekcyi po.' 
trzeba,- abyś fumnienie twoie zaspokoF, i 
0 Dufzy twey, o jey zbawieniu dobrze za~ 

radził. O jak nieba.czni jefteśmy na pr.zy~ 
fzle rzeczy, o . pofi:ępek w cnotach swi"
tych .cale niedb'ali, griechow l rozmaitych ' 

~ Defoktow p'ełni, na własne obowiązki nie; 
-pami~tni, natchnienia Bofkie odrzucaiący, 
lafk i darow Bolkich na złe używaiący~ 
Gdyby; czego Bt)że uchoway, śmierć nas 
niespodziewana dz'iś jefzcze przed Sąd Bo, 
fki· poftawił,a, cóż.by fię z nami ftalo 1 Ach 

. famo " wspomnienie, ftrachem · przer.aża, 8 

odważemyż fię w takim zoftawać dal~ł' ~
nie, w jakim ni~ chciBłibyśruy um1erac 1 
O jakoż znowu potr~eba -świ~tych Rekoł· 

. lekcyi, przez którebyśmy w ftan Dufzy na
fzey weyrzeli, i wfzyftko, co jeft zł~go, na· 
prawili. , Mo~e Bóg tych świ~tych Rekol· , 
lekcy i używa ' na ' ~iebie jako już aftatnie· 

I ' 
go fposobu, j Śrzodku na twoie nawr6ce- . 
nie i przywiedzenie cię do poprawy życia, 
do; powftańia ze złych nałogow·, ,do ocu·' 
clmia cię z t~giego oschł~ci, ospalftw'8, j . 

Ien_iwfl:wa letargu, w którym uspiony od 
tylu lat leżyfz. Ac) jeżeli i 'ten fpasob, 

' ; śrzo-.. , 
I 

l' 
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i śrzodek, którego _' Bóg. na ciebie używa, 
daremnym, i próżnym będzie, bóy fi~, a. 
byś od Boga na zawfze odrzuconym nie 
był, aby ci Bóg na zawfae niit umknoł łalk 
fwolch . . Szukay Boga, gdy znalezion być -
moż&, wzyway Go,' gdy b.łifko jeft; bo jak 

.fi~ od ciebie odda Ił, faukać go będziefz a 
nie znaydziefa. 'w grzechach twoich u„ 
mrzefa ., i na wieki zgin iefa. 

Punkt 2gi. Uważ, Rowa Pawła Swiętego. 
któremi nas wfayltkich do Du'cłlO~nego.l>d· 
nowienia fię pobudza i zachęca. RB11vvami· 
fai fpirit·u mentis veftra, Y. induite novum h°" 
minim. Eph: 4to. Ódnowcie fię dachem my-. 
sli wafz~ey, i- przyobleczcie na fię no.wega 
człowieka. Q, jak . na.d~r potrzebne jeft na1n 
wfayftkim te Ducho.wne odnowienie fi~ 
Zyie .w nasjefzcze' {tary Człowiek, w złych 
aalogach., i fakodliwych przywaM"c'h. zafta.-

'. ~zały, dotąd jefzcze chod~i&my w fk6rz.a , 
grzef·;mego. Ad~ma .• tt'zeba więc fłar-ego z 
-fiehie- zwlec C-złowieka, a przyoblec 6e w 
_nowego. Wnidź cyi-ko· fam YI Gebie, pilno 
Ji~ zaftanow nad pofiępkarn.i i ohyczaiami \ 
twerńi, a uY.rzyfz, iż .był~ś· w N aboien-

, 1twie oziembly. w twych, powinnościach 
· . 11.iedbały, w konwersacyach. lekki, nietk.ro
anny, do niebespiecznych przyiaźni fitłonny, 

·w mo· 

' ' ł 
' 
' 
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.w mowie i gadaniu niebaczny, i nieofl:roŻ· 
ny, w gniewie popędliwy~ ~ '.m.ysli wy
ni~Ry, ~(~t i fratro~ przykry 1 ~1~~k1, Przeło- , 
·onym niepoRufzny. Przyµczyłes fię zmysł· 
:ości dogadzać, pafsyom i · .namiętnościom 
t~oim wiele pozwalęć, · Reguły świę-

' te przeftępować, wię~ te p:are i Bogu '612 
n.iepodobaiqce . obyczaie, trzeba .~orzucic, 
trzeba zmyslóości i własney chuci fię fprze• 
ciwiać~ trzeba zacząć życie nowe, jakie 
nam Bóg, Kościół, ś~~ęte .Regu~~ nafza 
przepisu1ą. trzeba flać hę nowym tlworze -
niem w Jezusie Chryfliufie, tł'zeba· przyo· 
biec' fię w Chryftusa uy~ego .. , ubogiego •• 
pokornego, cierpliwego. Do t~kowego zu 
w duchu, odnowienia ·ri~, do -tey.-zup~ney 

. j dołkonałey zy(':ia .odmiany. • j8k w1ełce 
. . pomogą ci te ś~ięte Rekolłekcye, kiedy fite 

faczerze 41rzył0zyfa do do~rego onych od
prawie~ia, teraz albowiem oddaliwfzy fit2 
Czfowiek od wfzelkich z.abaw potocznych. 
.Od wfzelkich usuną wfzy fi~ .dyftrakcyi, znay„ 
duie fi~ w ft~nie naysposobnieY.fzym ~ do 
poznania fiebie farnego, do przey~enia 612 
w fumni~niu fwoim, do rOZ'.eznama nayta• 
iedlnieyfzych lkrytości ferca f woi-ego, · świa
tłem .Niebie~im od Boga obiaśniony, po-. 
znaic błtdY i omyłki fwoie, uznaie 0=oś~ · 

.,. 
". 

' ' ł \ 
' ' f 
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ności ,i przefteptł:wa f wo ie R • , . 
d • · · OZ\Vazarąc 

•praw Y przedwieczne, oglądaiąc ue na . ~ 
. cz ft: , . • rze 
- ~ o ateczne, ktore go czekaią; poczyna 
lepi~y p~znawi:ić i fądzić o rzeczach, p;zy
~omma, 1 w gorzkości Dufzy, fwey · rozwa· · 
~a prze_fzłe I_ata fwoie, wyzna ie grze~hy 
1 upadk~ fwó1~, dochodzi, kt6re ich były 
p1Jczątk1, zrzodla i o~azye, fzuka na ra-' ' 
ny DufZy f woiey lekarftwa fkutecznego, 
o~mysla do poprawy. fwych defektow na· ·· 

· lezyte fposoby i przyzwoite · śrzodk1· . . , czy. 
m. mocne prz,edfięwzięcia i 1Jdważne ftano-
wi Rezolucye_ Doznało wielu tych pożyt
kow . z ś_wi«;tych Rekołlekcyi, doznafz i ty 
~>nych na tobie, bylebyś fię 'do . h d b 

d . . 1c o re-
go o praw1ema fzczerze przyłożył. TyJe · 
p_rzed tobą grzefznikow przez te św iete Re-
kolłekcye zoftało do pokuty ·p ~ d . ~ rzyw1e ZIO• 
l.l~ch~ do Boga- nawróconych, na ptoft'! zba„ , 

· w1ema drogę ·naprowadzonych' ni h . , . . b' I , , ee .1 w 
to re ty e przez lalkę Bolką fiprawi . d . · 
'k . Ah 'd . . ą I o azq. w1 z~ 1 uzna1ę 0 móy Panie .• 
mi fi~ odnowić, . i ladaiakie życie moi ,krz 

. . ·"- e o-
n~eczru~ odmi:mc ~otrzeba~ Dziękuięć Bo· 
gu mo1emu', ze m1 tak pożyteczne"'o do 

, t~?o użyczaf~ czasu, profzę dopo;;,ożże 
m1 ła{k · b ' ą two1~, _a ym to rz~czą famą wy. 
konał. Nie.dopufzczay tego o móy drogi 

, 
'· 

Zba. 
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Zba~icielu , ' ~by, te święte Rekplle.kcye, 
które dla 'tylu grzefznikow ~ ftały fię ni• 
raz ' f.kut~CZ~YPI Śrzodkiem .do !Ch nawrÓ· 
c~nia i zbawienia, dla mi,ę bydź miały, 
gdyby~ żadąego z nich nie .odebrał pożyt.· 
ku, przyczyną w1ękfzego potępienia . . 

Punkt 3ci. Uważ: iż ci fię fam Bóg na 
~ey duchow11ey puftyni z'a prz,ewodnika da
il!'i, fam chce do .ferca twego mówić: Du
cam eam in J olttudinem, & loquar ad cór 
'ejus. _Osere !4 do. On cię będzie oświecać, 
w czyni fię ~afz poprawić, czego_· mafz 
poni,ech'ać. a· co. mafz czynić. On ci bę
dzie podawać mysli święte, dobre n!łtchnie
nia, i cłiwalebne przedfięwzięcia. On ei 

1 fam będzie inspirować śrzodki i fposoby 
do wybrnienia z tego. złego nałogu, do po• 
·prawy owego grzechowego -zwyczaiu. ~to· 
wem fam Bóg b~dzie cię nauczac drag f wo· · 
ich. on ci ukaże ściefzki f prawiedhwości 
fwoie'y, on ci uiyczać będzie światła fwo
iego, będzie' cię pobudzać do cnoty, zach"-
c:ać do pobożnpści. zagrzewać do wfzyft· ' 

I . .ll_iego dob.rego. Słuchayże tak dofkonałe· 
go Mifi:rza, fłuchay tego nięomyłnego Na· 

l uczycięfa, dzlś gciy uiłyfzyfz gło& wołania 
j~go do ~lebie, nie zatwardzay ferca t~e
iO, przyuuuy 'natcbnie11ii, które ej p04il~ 

· · wać 

' ł 

.· 
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wać b~dzie, nie odmiatay tych o' . , . 
k ó h . . sw1ecen, 

t ryc , ~1 udziełac będzie, potyfiąckroć 
razy osw1adc·zay fię przed nim z · Samue
J~m Prorokiem: Loquere Domine, quia au
dtt farvus tuus, i żnow~ z Dawidem: Go- . 
towe ferce rnoie o Panie, gotowe ferce mo· 

. ie. A nie dość na tym, że cifi fam Bóg na 
-tey pufzczy nauczać będzie, 

1
b"dzie ci je. 

. fzcze fzczeguloym fj>osobem do wfzyftkie· 
go dobrego dopomagać, osobliwych ci łafk 
f woich uży~zaią,c~ boć jeżeli B6g fa u ka na
wet tych, którzy przed nim uciekaią, cze
goż nie uczyni .dla · tey Dufzy, która go 
fzczyrze ~ragnie'. i garnie fi~ do niego. Sa
~o d?śwtlłd~zeme zapewnia nas, jak ob.fi· 

. ~1eJBog udziela łalk. fwoi~h w czafie tych 
sw1ętych Rekolłekcy1, daie łalki.naylkute-

• cznieyfze, powo.cy naymocpieyfze, użycza 
fi~ C:ał.owiekc;»wi nayfzczodrobliwiey, i pra· 
wie w1doceme DlOc łatki fwey, i wfzech. 
m?cności prawicy .rw.ey w poprawie i nay· ' 
r1"kfzych grzefzmkow okazuie. Doznafz 
tego fam na fobie, ale patrz, abyś na do· 
bre użył tych łatk, kt6rych ci, Bóg ~dzie· 
~ać będzie, patrz, a~yś z ~ich pożytkował. 

1 bo biada temu, ktory próżnemi czyni ła· 
łki Bo1kie. Trzeb.a wi~c. żebyś je otwar~ 
tym forcem · przyimował, trzeba żel>yś z 

niemi 
•. 

' -' . 
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niemi na ' współ robił ·i pracował. Podobna 
to już ofi:atnie. Rekollekcye te b~dą, kt6· 
re dziś zaczynafz; gdybyś o tym wiedział, 

l _ z jakąbyś gorącością i gorliwością · on~ od
p~awił, tak~eyże d~ ty~h przyłoż, Jl pew· 
rue _ftaną c1 fi~ pozyteczne. Wieleż to ty 
odprawiłeś Rekollekcyi nieużytecznie, któ• 
re w tobie . źadney nie fprawiły odmiany, .... 
ani popr1awy życia'? ale trzeba ż'eby teraz • 
nieyfze . wfzyftkie przefzłe opiefzałości nad· 

~ grodzjJy. Pobłogotław Panie tem~ począt• 
t · kowi tych ś.więtych ' zabaw nafzych, do· ' 
0 pomaż łaP.tą twoią, abyśmy one z ·chwa'11 

· twoią i z zbawieniem dufz nafzych świq„ 
tobliwie przep~dziłi . 

I MEDYTACYA II. 
o Dohro<Jzie9stwie ·siworzenia . 

punkt Jtt;szy. UY'aż: . czy~ byłeś od ~ie~ 
. kow az . do dnia pocz~c1a twego w z.y„ 
' wocie Matki t.woi.ey? Byłeś jedyn11 nikc<!:e• / 
, mnością, i całym nic, tym tedy ty 'b~dqc, 
Pan. Bóg z fzczerey ku tobie miłości, be~ 
wfzelkich zaRug twoich przed wieki przey· 
rzawfzy ciia, i prze~naczywTzy, w czafie . · 

. 1,ltworzył ci~ na obraz i podobieńftwo rwa- : 
ie. Stworzył· ci<i Człowi,kiem, rozurn~m " 

D obda~ 

. . 
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cibdarzywfzy, dał ci_ wfzyftkie członki cia
ła dobrze uformowane, mocne fity, czer· 
ftwe zdrowie, \vfzyl1:ko od niego mafz. co
kolwiek jefteś, i .co tylko dobfego w tobie 
fię znayduie. A tak c ię ~worzywfzy, j a· 
ko dobra 'Matka n~si cię na r~kach f woich, 
i piafiuie, od wielu niebespieczeńfl:w. i roz
maitych . niefz1<zęsliwych przypadkow za . 
chował ci~, abyś był nie zginał, żywi cię, 

_- rządzi to1bi, ~ wfzelkim · op'atruie cię do· 
brem. Pomniałżeś też kiedy na to nay· 

·pierwfze dobrodzieyl1:wo. Bulkie '? oświad. 
' ' . ./ 

".zyłżeś Bogu powihną za to wdzięcz11ość? 
Jell: Bóg Oy~em twoim, gdzież miłość któ. ' 
rey godzięn, i którąś mu ze- wfzech miar 

llfeclytacya druga. J'f 

nas · P~n. Bóg, · obsypa_ł nas, iż tak rzek~ • 
dobro~z1eyftwy fwernr, wywyżfzył nas, ·i 
przen101ł nad wfzytl:ko 'widzialne ·ftworze. 
ni~'. myśmy jedna~ .tyle razy niąi wzgar-
dz1h, oneio odfl:ąp1h i porzucili ~ 0 nim • 
pomnieli. Cóż mafz, czeoobys' 'd B z~ ' . . . , , ;:, o oga 010 
wztoł, a Jakozes tego zażywał'? na c . , 
b . , . ozes . 

o racał tych daro~ natury . i łatki' które· 
mi cię Bóg obdarzył? _ zhardz.iałeś, podnio
tło fi~. force twoie, zapomniałeś Dobrodzie
ia . twego, ·a co gorzey jefz~ze dóbrodzieyftw 

( na obrazę fwe,go Dobrodzieia używałeś. O 
/ p~zew~ótnośpi, o n!ewd~ięczności! Uczynił 

'
1 c•ę, Bog na obraz i ,podobięńftwo twoie, a ~ 

-ścisle powinien? Jeft Panem twoim, a gdzież 
boiazń, pofzanowanie, i poGufzeńfl:wo ku 
niemu przyna}eiyte. · Calt>ć Bo~im jefteś, 
do Boga zup~łnie należyfz, fługą, i podda
ny ni Jego jeileś, a ty przecie tyle razy iluż. 
hę- mu wypowiadafz, z poddańft:wa fi,ę je· 
go Wybijafz„ -flodkie jarzmo świ~tych . przy. 
kazań Jego z fiebie zrzucafz, wolifz fię pod
dać w ni.ewolę czarta, wolifz onego za fwe
go uznawać Pana, i ciitżką tyranią j ego na 
fobie znofić. A nie możeż Bóg flufznie u. 
fkarżać fię na nas: Filios enutrżui, & exa/. 
tavi, illi autem 'fP,reuerzmt me. St'woritywfzy 

I tys g~ tylu grzechami, i nieprawościami 
twem1 zefzpecił i lkalal, tylu defektami i 

, . niedolkońałościami zakurzyłeś ten obtaz 

1. Bo~i na ~ufzy twęy 'wyryty. Przypatrz 

j . · fię Jeno . pilno fam fobie, znaydziefzli co w. 

nas 

„ '/ 

, fobie Bolkiego ? Rzekł niegdyś Chryftus 
do. Z~dow: ~os ex Patrs Diabolo.' d.flis, & 
des1derza Patrzs vejłri vultis facere. , Joannis 

.· 8vo. a w t()bi~, czyież dzieła, c~yie fpra· 
\V_Y fię , znaydu1ą '? Bliźniegą nienawidzieć 
nim pogardz ć d · h fi / ' · a • ~a tnnyc lę przenofić, 
ogadywać, .kłamać, zazdro.ścić, gniewać 'nę, 
Starfzych nie tłuchać fz"mrać .,,ro' . .1. 

• • ' w , ł' znowali. 
· wtzak to tWoie przymioty'? A c~yiei ca 

, B ij da:ie~ 

' ' 

, -

., 

i' 
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dzieła'? czyie tq fprawy'? Pewnie nie. Bolki~.· ~ył, i byJ zbawio~y, na to od Boga frwo· 
Patrzże kogo mafz za Oyca, czyim jefteś rzony jeft:eś, n.a to przed ·wieki p~zeznaczo. 
Sl(nem. Wyzoaię: o Boże móy • .iż ri;c!' ny. A czyniłżeś dosyć ternu Botkiemu ołco„ · 
twoie · uczyniły mnie, . i utworzyły mni~ ło ciebie zamyRqwi, i rosporządzenfo? Ach 
całego, . nie gardź Pan-ie dziefem rą_k two- biada tobie, żeś odftąpił od koń.ca twego, 

· · ich, niech dobroć · twoi a to naprawi, co ze. do ł(tórego cię :1Jóg przeznaczył, zbyt da~ 
, psuła złość moi a. Tuus fum ego~ falvum - leko od niego oddaliłeś fię ! N"ie Uużyf~ Bo. 

· • ·me fac, bo' już odtąd przeftrzegać . b"d' . gu tak. jakoś powinien, więcey myslifz ~ 
fprawiedliwości twoich. -tym, jakoby ' fię ludziom 'przypodobać, a 

Punkt agi. U waż: iż nie inny je A: koniec " nie Bogu, prędzey ,Zfey poiłuchafz polursy, 
ftworfenia twego, jako ten tylko, abyś Pa· · niezbożney rady, niż głosu i natchnienia 

. na Boga ftwórc~ twego znał, Jego z całe·. Bolkiego. Nie chwałę Boga, 'ale mizerńy 
go fe rea. z całey Dufzy miłował• Jemu zy lk, dym próżney ludzkiey iła wy za cel 
wiernie w całym życi9 twoim fłużył, a i koniec w fprawach twoich fobie ftanowifz. 

' potym zbawienie wieczne ofiągnoł. Nie Wfzyfi:kich prac, myslii żąaz twoich, fam 
na to tedy' ftworzonym jefteś, abyś na świe- Bóg miał być końcem, . cel~m i zamiarem, 
cie doczesney nabywał _ fortuny, bogactw, a twoie żądze dokądże zmierzały'? czym 
doftatkow, bo- to wfzyftko jako cień prze· zaprzątałeś n;iysl twt>ię '? na cożeś łożył · 
mija i niknie. Nie ~a to cił P. Bóg uczy· prace two1e'? We wfzyftkii;n ·fiebieś farne-
nił, abyś dobrego imienia, Jławy,- wzi4'tO· go fzukał, wlasney fatysfakcyi, dogadzania' 
ści fzukał, bo to ·próżność próżności. Nie - fwey chuci i fantazyi: Próżności jedynie 
na to Bóg cię na tey ziemi osadził, abyś pragnołeś, za marnpściami fię uganiałeś, dla . 'żył f wobodnie i wygodnie, • abyś. ciału i oka ludzkiego fily _targale;, a możefzże od 
~mysłnoścl dogadzał„ bo w tym nic . nił! i Boga jakiey fpodzi'ewać fię zapfaty. dla ktÓ· 
mafz, tylko utrapienie ducha. To 'wfzyft· _ 11 rego nic nie - czyniłeś? Miałeś miłować P. 
ko nie,jef!: ani być może końcem twoim_ . ' ~ ' Boga z całego ferca, z cał~y,Dufzy twoiey, 
k~niec twóy ten jefi: jedyny. abyś Boga a y.t ·tobie i jedney Hkierki nie· mafz p(aw-
znał, Jego z ca legą ferca kochał, jemu Ru". r dziwey ku Bogu mi1o~ci, cale oziębły Im 

" żył, .l.logu 

,, ... \ 

, 
I• 

·' 
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Bogu jeA:eś i ni~ czuly,1 ·nie znafz n·awet, co 
to'jefi: ku Bogu ferce fwe podnieść, mysl ku 
niemu obrócić. Serce twoie próżności peł: 
Ile> do· marnych i znikoll?ych rzeczy przy • 

J 
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Jkonałe nsfze znale~ć 1moż'emy ukontento
wanie, i żądz nafzych ~aspokoienie , zkąd · 
ĄuguO:yn Swięty własnym nau.czońy do
s wiadczeniem 'z tem1 odezwał fię do Boga 

·' iłowy: Stworzy/eś. nas 'dla .ftebie, . niespokoyne 
jefł Jerce ' nafze, aż odpocznie w Tobie. Nie 
możefz zatym mieć pokoi·u w Dufzy two
ie.y , od fwego oddaliwfzy fię końca, nie· 
fzczesl iwy będziefz w życiu, niefzczęsliwy 
po· ~fzyfrl<ie wieki, jeżeli. ~d nieg~ z~łą· 
d i 1fz. Już podobno bl1fk1 3eft kamee -z,y· 
cia twego, a ty , jef zcz.e i jednego kroku 
nie uczyniłeś do doftąpienia końca twego, 
ria który ftworzony jefteś. Patrz j ak w fzyft
kie ftworzenia · B~g,u będąc pofiufzne, do 
tego · dąża końca, który im je ft od niego 

1
• • • • I wiek Bogu 

. wią~ane, do frafz~k ·przyklerone. Dufza cwo
ia, nieporządnyeh affektow, nieswornych 
chuci, i namiętności pełna, z miłości Bo· 

.Ąiey obna.fona, i ogołocona zoftaie. Ah_ 
znam Panie móy, i pokornym fercem wy
:znaię przed. tobą ·Bogie,~ moim, żem ni.e
faczęsli~ie zblądziwfzy ' Z pr~ftey zbaw_ie· 
nia drogi, dale kom fię. oddal1ił <;>d .c1~b1e, 
który fam jefteś otl:atmm koncern, I prerw
fzym p•czątkiem , moim . ale dziś wracam 
fię do Ci.ebie, Tobie famemu odtąd żyć, 
Tobie Jłużyć, Ciebie farnego kochać i mi
łować pragnę ! Erravi ftcut avis, quce pcriit,, 
qua~c fcrvum tuum, quia mandata t-µa non. . 
sum oblitus. -

Punkt 3ci. Uważ: iż wfzyftka doikona~ 
łość nafza na tym zależy, abyśmy wfzyfl:. 

·wyznaczony, famze wu;c_ cz 0 . . . ' 

St~órcy fwem~ b!j;dzie fię fprzec1w.'ał, I ~d 
.I · końca f we go będzie fię oddał al'? · nie da~ze 

fię niero~umnym ,j nieczułym w tym upr~e~ 
dzać ftworzen iom. Dla Boga fl:worzony Je· 
fteś, ·'do Nieba przeznac,zoriy, czemuż. o 
Tw6rcy twym .nie pomn.ifz, czemuż w zie
mi" patrzyf~; o ziemi. tylko myslifz. w 
gór~ ledwo kiedy oczu twych podni~fiefz~ 
O j <i k wiele fkutecznych nader poda1e nam 
P. Bóg śrzodkow i fposobow, abyś~y go w 

1 

• kie~i filami nafzemi ciągneli, i dążyli do 
oftate'czrlego końca nafzego, wfzelka fzczę~ 
sliwośc nafŻa doczesna i wieczna na tym 

·"' ~oi •. abyś!11y go ofiągneli ', i ·onego dofz~i, 
.Bóg je.ft naywyżfze dobro, dobro nielkon
czone, on fam może tylko zupełnie nasy
·~ić ferce nafze, w nim ,tylko farnym do'I' 

· fko- t. 

I 

I 

fzcz*'sliwey wiecznoś~i pfiągneli! Dał nam , 
· rozum, 

. I 

I . ' 

• I 
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rozum, dowcip i przenikłość, a powolywa• 
iąc nas ·do prawdziwey wiary, przydał je
fzcze do tego światło nadprzyrodzone. a
byśmy znali, co jeft dobrego, a ~o złego, 
codziennie udziela nam ła,lk f wo ich, świ~- · 
temi posila nas Sakramentami, . wśpiera i 
~zmacnia, nad to przydał nam Ducbow 
Jll iebiefkich. świętych Anioło w. aby nas 

. - ftrzegli, brónili, nami rządzili, proftą. pew
ną. i bespieczną ·drogą do oftatniego końca 

... rlafzego ~as prowadzili. , wfzyftkie nawet 
rzeczy widzialne dla . tego jedynie ftworzył, · 

' i pąd . ~oc nafzą poddał, aby nam' pomocą 
były. do ofiągnienia końca nafzego. Lecz 
jakżeśmy tych wfzyftkich od Boga nam · 
użyczonych śrzodkow, . i f posobow użyli 'I 
Wftyd i wspomnieć. Wiara w nas obumar· 
ła, żadnych owoeow. ,dobrych uczynkow 
w nas / nie wydała; . nie światłem zdrowego 
rozum~, lecz · ziemi rządziemy fi~ namięt"' 
nościami, świętych SakrBmentow_ zanied, 
buie~. natchnienia Boikie w fobie przy. 
tłum1amy; rzeczy ftworzooych na obra~'a 

· Bolką, na nafzą zgubę: zażywamy. Ah 
cza-s, ab~śmy fię poftrzegli w błędzie na· 
fzym, s fzczerze pomyslili, jakobyśmy· do 
oftatniego końca .nafzego trafili! o Boże 
ferca mego, czqftko moia- na wiekH cói; 

ja 
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I ja mam I innego miłować. czego , pragnąć 
okrom Ciebie? Biada mi, żem cię tak niB 
1rychl.o poz-nał, tak poźno umiłował pię· 
kności niezmierna! ,Do Ciebie odtąd obra· 
cam cale ferce moię, Ty odtąd będziefz 

I 'cerem wfzyfl:kiego życia mego, Wfz,yftkich 
zamyRow, żądz, prac, i zabaw moich. Do

. pomaż tylko łaiką twoią. Opsri manuum 

' tuarum. porrige. dexteram. , . 

.MEDYTACYA III . 
o Końcu _ Własnego Powołania. 

. . 

punkt .1wszy. Uważ: iż naypierwfzy ko· 
niec ftan~ i powołania t'Yoiego jefl: fta· 

rać fię o własną dotkonałość, ufiłu1ąc we· 
dług możności ćwiczyć fię w cnotach, ktG• . 

-. rvch nas naywyżfzy Mifl:rz JE.ZUS Chry• 
. ft us Rowem i przykładem f wym nauczyć 
raczył. Prawie nam mtywłaściwiey 1łuż4 
iłowa JEZUSA Chryftusa: . Perfećti· ':ftots, 
sicut & ,Pater vifłer Cale/lis peif~łłus/.ft· Po.
-winieneś tedy Chryfi:usa we wfzyftkim do• 
fkonale nasladować, nie tylko jego .świ~te 
przykazania, jak n;tywytworniey zachowy
wać, ale i Jeg~ rady w Ewangelii wyra
żol'le wiernie pełnić. T .rzeba, żebyś światu 

. umarł przez fzczyrq i ferdeczną pogard' 
w&yfto . 

\· 

I . 
I: 
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wfzyftkich jego· próżności, uciech i marno· 
śc~ . . Trzeba, żebyś ciało ze 'wfzyfikie{lli 

, jego pożądliw.ościami ukr,zyżował, zmysl· 
naści nie'dogadzał, złe Ckłonności i nam 1ęt· 

naści , powścrąga·ł, we wfzyfi:kim · fobi~ 
gwałt ' czynił. 'frzeba, żebyś fię w cno• 
tach świętych ufławicznie ćwiczył, w nich 

, zawfze pofl:ttpował. Jeźeli temu '.dosyć nie. 
czynifz, jesJi o tym nie mysl 1fz, tego fzczy

. . rz.e. nie źądafz, ani pragniefz ,' jeżli pra· 
cy. (brania, i ufilowania do tego nie przy· 

, ~ kladafz, jeż! \ ku . tem_u żadnych Śi·zodkow 
j fposobow nie używafz. ciężko grzefzyfz, 
bo' fię oddaiafz od nayiftotnieyfzego koń· 
ca powołania twego, bo , gwałcifz i prze· 
ftępuiefz naypierwfzą i nay.ważnieyfzą po· 
winoość O:apu twego. Zaftanowiłżeś fię kie· 

· dy fzczyrze ąad t y m? Podobn<? nigdy. Ja . 
kież życie twoie? O jak grzefzne, pełne 
11i~ już defektow, i lekkich niedo!konąfości 
ale i przycięż f'zych grzechow~ Jefzcześ i je
doegp k~ok~ nie , uczynił w drodze doiko
nałości ; :i jedney jefzcze nie nabyłeś cno
ty, żadney jef zcze w fobie nie umorzyłeś 
pafsyi: · .Uczyń porównanie ·fieb ie z świe~ 
ckim Człowiekiem;' przypatrz fię dobrze, a 

·pilno uważ, jefrże _ jaka różność'? nie mafż , 
żadney. Sukienką niz tylko różni fz od świec. 

cli ich 
•• 1„ 

"I 'l „ 

l 
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ckich Lud~i, ale ,nie iyciem • nie obyd~ia· . 
mi. Cz'y rozninief2i •. iż. cię fam_a Sukiei:t· 
ka . zbawi 1 Nie: zwleczze z fie~1e frarego 
Człowieka z jego przywarami, ~ jego ~wy„ 

. ftęp~ami, z jego złe mi łklÓnnuściatni, a przy• , 
oblec fię w nowego Jezusa Ch~yftusa, r~z~~ 

-oblekay fię w jego pokorę. c1erpliwosć, ~,i-
. h , • łacr'od. ność . {kromność ~ bądź - naba. „ c osc, o , . . 
żnym •. świątobliwym, cnotliwy~, w~ ~fz.el· 
kie cnoty dolkonałym. Patrz 1 u waz' J~k 
wiele .mafz do tego w tym świętym ftame 
śrzodkow 1 fp'osobow, jak wi'efkie pomocy'? 
Lafiti, których ci Bóg użycza, dobre ~rz.y· 
kłady innych, które · widzifz , . , częfte swię· ~ 
tych 'sakramentow · używanie• medyt.ac~e' 
czytania . duchowne. rachunki fumn1en1a, 

. Konferencye • roczne Rekollekc.~e. O g~~-
b ś tego wfz~ O:kiegt> dobrze uzy.wał'. o Jak 
ł?two ftałbyś Hę dolkonałym. N 1ech ze b~
dzie błogoiławiony Bóg i Oyciec Pana na• 
fzego J1tzusA Chryftusa, ,kt.óry ~a~ ~ybrał; 
i powołał, abyśmy byli sw1~terit1~ 1 niepoka· , 
lanemi przed oczyma Jego w miłoś~i. Obrał ' 
11as Pan Bbcr i wyłączył z tyl,u tyfięcy lu
dzi na świe~·ie zoftaiących , i · powołał n~s. 
do tak śwititego ftan1u '· abyśmy byli świę- , 
temi i nie.pokalanemi przed oczyma .Jeg_o. . 

' • • ŚIPfC• Prawo me'.>wi: Co je.ft Panu-. poswz~fone, , • 
. ·, . . . ts 

„ 

. " 

\ 
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t~ j~~· Jefteś ty poświęcony Bogu, , po~wie· 
ctłe~ fię .Jemu przez pierwfae do tego z r~ ... 
madzenia wniście, kiedy świat porzuc~-ąc, 

_Bogu fię. oddałeś na tłużbę, poświęciłeś fię 
Bogu„ ktedy . p~zez święte fzluby, orremuś 
ftę .o~d~ł na ofiarę ~ z ciałem i z Dufzą. Nad 
t~. iuzes pod?b?ó 1 przez Ko~ciełne święce-

~ . rua Bo~ti posw1ęcony, bądźźe~ świętym, bo 
Pun Bog twóy Swi"°tym jell:. Powinieneś 
p_row~dzić życie święte, niezmazane, ży
cie. me~agann~. .Ą czy zyief~że tak'? Ach · 
wfty~~1e, Acli fromoto! · O jak wielu grze• 
chai;m zm_azałeś życie twoie, świętość, za· · 
cnosć fta · h k ' · . . r. nu 1 c ara teru twegp f plamiłeś 
wfzyftkie świętości ,kt6rew. · . I , ba • 

b . ' .„.1 mta es rz1ey 
a ar~1,ey ~~ poświęcać, f prc.fanowałeś! Za· 

łuy za .to, opłakt1y slepot~ twoiq, popraw 

błąd twóy. 
• Punkt .zgi. ~waż drugi koniec nie mniey 

, iftotny flanu 1 pow.'.>łania · twoiego, a ten 
. jeJł ftarać fię o zbawienie Dufz .ludzkich 

: · zwła~zcza ubogich i wieśniakow. oraz dO: 
poma~ać Ouchowieńftwu Swieckismu do 
nabycia n~_uk, i cnót ich fi:anowi potrze· 
hn~ch. ~Ja~ ;-v~ęc zacne i święte powo~ 
ł_ame t"'.01e! Co~ bowie~ ~oże być ś~ięt· 
fzego, Jako okoio zbawienia Dufz ludzkich 
praeować1 co· BJoże być zacnłeyfzego, ja· 

ko 

,• . 
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ko DuchowieQ{two na dobryG·h Kapłanow ~ 
godnych- Patterzow fonnować? feft to funk„ 
cya famegoż ·Cbryftusa, ...który naywięcey· 
okoł,o tego chodził, aby 'był wydoikonalił 
fwoie świ«zte Ucznie i Apoftoly, którym 

I s 1 rząd Duchowny , całego wi;ita poruczył. 
Powiniene'ś tedy naygoręcey pragnąć zba· 
wi~nia 'dufz ludzkich, powinieneś dla nich_ 

ani zdl'owia, ani. życia nawet pie żałować, 
·co tylko możefz, (ohić, i wfzelkiemi fila· 
mi pracować, na wfzelkie· niewczasy, itru· 
dy ochotnym być powinieneś, abyś choć · 
jedn'l Dufzę zbawił. l>o 'prac Apoftolikicll : 
wcześnie mafz fię przysposabiać przez-pra• 
ktyk" cnót świętych, proftoty,, umartwia· 
nia, przez nabycie nauk, i wiadomości p_o• 
trzebnych. ·abyś i zwyczayne · oko~o . Du• 

, - c}lowietiftwa• edukacyi funkcye todn1e ~ pQ• 
iytecznie ~ógł f prawować, zleconym fo. 
bie urzędom wiernie dosyć czynić. Klery· 
k m w Seminarium będącym dó nabycia 

I 
I, 

uk, i ·cnót świętych ftano~i ich przyna· -, 
I żytych, .wfzelakim- fposobem dopomaga· 
if!c, a naywięcey fiebie .famego mafz po.._ 
swi~cać, aby i oni 'świętemi byli: A czy· 
nifzże. temu wfzyftkiemu dosyć~ pełoifzżit 
te tak .znamienite obowiązki- i powinności 
O:anu, i powg an\t tw-0iego'l Pewnio roz~ 

- , - _ mie~". 

I -
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rniefz. że to rzeczy względem ciebie -oho· 
iętne? uyrzyfa w czafie twoim, jak ścifly 

' z tego wfzyftki~go będziefz mufiat Panq 
Bogu oddać rachunek . . ' Lepiey tedy za. 
'w czasu . fam z fobą p_orac.huy fię, ani fo-

. bie. nie podchlebiaiąc, fam fię rozsądź. Ja· 
'każ twoią gorliwość o zbawienie dufz ludz· 
kich, o chwałę Bofką '? widzifz, tlyfzyfz, 
iż tyle na łep do piekła leci, ,iż taka rospu
fta, rozwiązłość na' świecie panuie, Boga 
bluźnią, wiar!! świętą pogardzaią, a na· to 

' wfzyftko cal~ nie cz,ułym jefłeś, nic cię to 
1 nie porufza, nic ·c, to nię dbafz, abyś cyllw 
. miał f woią wygodę? Od pracy unikafz, 

( przed zwyczaynemi Frud,nościami usiekafz. 
Niechc~ ci (Ję nic robić~ 1nic cierpieć dla 
zbawienia dufz ludzkich. Jakże fię przy
~czafz do prac Apo!Łol!kich? ·w daiefz fi~ 
w dełikactwa i piefzczoty; niewczasu i nie.' 
wygody żadney doświadczać niechcefz, do 
próżnowa11ia i ospalftwa przywykafz. a cóż 
'tD Z ciebie będzie za robotńik w' Winnicy 

. Chryftuśowey?. jaki Apofi:oł'? Mało dba!~~ 
o fa mego fiebie, 'nie wiele myshfz. o ~w~ y 
Dufzy, pewnie że fi~ nie zerwiefz w pracy 
olfoło zbawienia innych . Cóż za sposobie· · 
nie fi~ twoie do funkcyi ft.anu i · powołania 
twego? jaka pilność w nabywaniu nauk 1 

, , ' jaka 

, I 

j 

1. 
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jaka do nich ochota'? Czas drogi marnierv · 
trawifz, mfode lata nikczemnie p~zepędzafz, 
pr.zykra ci os~bność, ~1e miłe ·bz~tan :~. A , 
cóż bez nao!'• poczmefz'? k9muz pozyte• 
cznym, kpnrn pomocnym fię ftaniufa'? Oto 
fiebie i wrelu zgubifz, i zatrai;:ifz wiecznie • 
Nie znafz teraz,jak wietką fam fobie krzyw• 
dę ( fz.kod~ czynifz, w jakie niebe~pieczeń~ , 
!two fię wdaiefz, famochcąc'. ale ~ cz~fi~ 
pozQaf i to, i żałować b\dz1efz, lee.z. JUZ 

po czafie.' Jakże opbywafz funkcye two· 
ie, jak ' fpra"wuiefz urzędy tobie powier~o

,ne, w nauczaniu, w rządzeniu'? we wfzyft-
kim ni~pilność, niewytworność, niedof!to-
nałość, ' leniw11:wo, niewierność, a przez to 
dufzę twą obciążafz-, i innym krzywdę czy• 
ni(z. Jefi:eś Rugą pofłanowiony nad czeJad· 
ką Pańlką, ale leni'w!,' żł,y~ . n~~"'.ięrny, .w.ie. 1 

le karani~ godnym, Jeft:es 1m1e01em M1fs10-
narzem, ale nie rzeczą. kiedy powinno
ściom powołania t.wego dosyć nie czynifz~ 
Wnidź' 1w fiebie, a częfto -pyt,ay fię fiebia 
famego; po coś prz.yfzedł do tego Zgr~~a· 
dzenia, na co cię Pan. Bóg powołał, ·„a ja-

' ki koni~c poll:a"nowi-11 cię w tym ftanie'? a 
ftaray fię o to jak nayufllniey, abyś dosyć ,; 

' ~zynił powołaniu twemu. 

' \ 

~-- ~ ...... -„„-
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'. ME DY TA CY A IV. 
o Smierci. 

punkt .1111szy. U waż: iż · pofi:anawiOno je{ł 
wfzyftkim lud~iom raz umrzeć, nie mafz 

w t.vm żadney różnicy między Ducho"'.nym 
8 Swieckim Człowiekiem. , U mrzeć więc 
1~usifz, czymkolwiek jefteś, Dekret śmierci 
j~ż . dawna· . na ci1& je ft ~~dany, iż l!~och 
jefteś, i w proch fii: obroc1fz, lecz ktorego 
czasu to fi~ ftanie, , którey godziny, czy 
w młodości •. czy w śrzednim wieku. czy 
też. w fi:arośc1~ to, niepewna, ani wiadomo 

' jeft, bo nie wie Człowiek koóca fwego, ale 
.jako ryby chwytaią w~dą~ i ptaki 'fidlami 
imaią, tak ludzie w złym czafie łapani by· 
waią. Nie .n,iafz dnia, który by nie, mógł 
bydź oftatn_im ' dla ciebie, podobno za kil· 
ka dni„ za kilka ·godzin przyzowi11 ci~ przed 
ftrafzny Sąd Bolki, gdzie każą ci fi" fpra· 
wić z całego. życia twego, gd~ie uilyfzyfz 
nieodwołany na call! wie,~zność dekret zba
wienia lub pot~pienia. Zrana pewny ,nie je· 

, fteś, jeżli doczekafz wiec2ora, a w wieczor · 
nie wiefz, jeżli dożyiefz rana , a j~dnak 
dni ' two1e . w ·grzechach przepędzafz·, cho· 

' ciaż ci~ fumnienie ufł:awnie ftrofuie. -S~~~ 
· 2naf z, że gdybyś dziś umarł, co łatwo I?Yłl 

może, 

- ' ; 
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może, byłbyś potępiony, przecież tak ll:r~fz. ' 
'nemu nie zap'obiegafz n1ebespier.zeńftwu. 
Gdybyś pewnie wiedział, , że żyć oędziefzf 
lat jefzc~e dzi!i!fięć, tedy i tak żyiąc ' nie ' 
poduchowne_mu, wda I byś w niebespieczeń· · 
ftwo zbawienie twoie, có.ż gdy zie żyiefz 
nie będąc 'pewnym i dni'a jednego, owfzem 

· zoftaiąc w 1niebespieczeńftwie śmierci każ.' 
dego momentu'? O jaka to oczewifta,P,raw· 
da, iż grzech zaslepia Człowieka, i odbie· 
ra mu rozum, znać . to 'i na tobie, . ki~dy 

r ' , 
.nie wiedząc dąia ani godziny, czekafz imier· . 
ci, abyą Gę z~pełnie do Boga nawrócił, i · 

. zaczoł' żyć ' pobożnie, wtedy, kiedy już żyć 
przeftaniefz ! Umrzeć trzeba, i to raz tył· 
~o. gdyby kilka razy /~mierać ' pozwolono, 
raz zltt u mieraiąc, można by ta poprawić, 
drugą razą dobrze umieraiąc, ale raz. tyl-

· ~O um!zeć trzeba, i od tego tak ·okropne· 
' go momentu- śmierci zawi1ła wieci;ność 
· t.w~ia, zb~wienie, lub , p~tępienie : twoie, „ 
każdego więc momentu· trzeba byt goto:- · 
wym, aby cię śmierć niespodzie~anie nia 
nspedła, a przecież c6ż w tobie1 za goto· 
wość'? co za , pilno.~ć na tę oft~tniES godzin~, 
od k,t?~e~ zawilło 'fzc'zęście_' twoie IUb nie• 
fzcz~sc1e nigdy konca nie łl)aiące'? Q mo
mencie oftat"oi, jak mi' mafz by~ w pamitt· 

J c ei, 
.„ ·" 

·', · 

• ,. I 
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. 
' 
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ci, który mi otwierafz wrota. a!ho d~ ~ie
"ba al bo do Piekła! U mrzefz albo sm1er-

, I. "' ' " • • 

. cią f prawiedli wych; albo1 sm'.e~c1~ grze· 
fznych, o.bieray, co chcefz„ lecz Jezeh dob.rze 

' chcefz fób ie poradzie, póki CZ!JS maf~, ta· 
kie prowadź życie, abyś byl godzien umie· 
(ac sm1ercią fprawiedłiwych, tak ży,i,'że· 
b , b ł każdey go(iziny gotow umrzeć. ys , y . . • 
Na ł<tóra ftronę dr~ewo padnie„ na tey JUZ 

· na zawfz.e zoftanie, w jakim cię (tanie śmierć 
'zalkoczy' ~ tyin zoftawać . na ~ie~i b~- . 

· . · · o: " ł fk. f: c Psliwys " dziefz, jezeli ' .w •Lanie a'.'. z Z,; . ~ 
. jeżeli w ftanie· grzechu'. zgm1on~ na . wre
·.ki . O jak więc n1ebespreczno, t na Jeden 
moment w grzechu' .":'. złym zo(_l:awać fu. 

.. 01·eniu' 'lUŹ by cie w tym razie ś,mierć za-. n~ . " „ . . . 
'padła; na' ca l ą wieczność by~b~ś niefzczę· 
'Sllwynf, . a przecież. lubo et ę ~łasne · ~u· 
·mnienie gryzie· i ftrofoie, lubo cię fam Bog 

' . ll - i boiaźo. ią napełni~, jednak zwłó-~nvog0 . . , . . 
czyfŻ'" poiednać' fię z;. Bogiem, · S~w1edź 
, . dl'ładafz a tak w złym ftan1e trwa-. ·sw1etą o • . • . , ~ . 

. ;; " < moment W niebesp1eczenftW() Wie• ~R,® . . . 
c~nego potępienia Dufzę fwo.1ą . P<?da1e~~· 

,Smi"ć pospolicie bywa nagła, I n1espodz1e~ 
wana. gdy n'ayinniey. o ,niey mysie my. l 
c~le 'n~ jey nie ~podziewamy, wtedy p~zy
~hodzi · ,. L.jak.o złodziey, ze ~uylt1uego 
~ odzie· 

'· 

., 

'" I ., 

'r 
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1 odziera i ogoła.ca.. Sluchayże przelłrogi 
Chry(tusa, uft.aw.rne czuy nad fobą, prze· -
ft~zegay fumn1en1a twego, w gnusności. nie 
zasyplay ! co- dzień gocuy fi„ na P . , . , -0 . . -i; r21y1sc1e · 
Panfkie. · om ferca twego ' ·· ). . · rn1ey zaw1za 
rosporządzony dobrze, lampy d- b h . o ryc u-
czynkow .zawrze· zapalone trzyrnay w rę-· 
kach twoich, fzatą godową. fprawiedliw0o 
śc:1 bądź. przy9dziany;' aby, gdy- przyid~,ie 
Pan, a pr~e~ chorobę śmier~elną zakołacze, 
znalaz~ cię czuwaiącego, i wezwał.-na go-· 

. _dy Krolew~wa N!ebiPtk iego. , .. 
, l'_unkt .zgi. 'Uważ:. j.ak faczęsliwa, jakdrd>. 
ga Jett pr~~d Bogiem śmi~rć świątobliwe!. 
go ~ pob~z~~go Człowieka, który w życia 
fwo1m Wiernie dosyć czynił powołani11 f-.. 

,m.u,_ ~- kł:órym wprawdzie moźe lię mó
wić-, rz dobrą potyczk'2 odprawił , biegu 
dokonał I wiary . dochował', Zi) ' CQ 'go · też 
cz.eka Koroną fprawiedliwófoi, Lobfit~ za• 

. ·płat~. Smie~ć dlal n!ego j~O: ' końcem woy· 
ny: I .utarczkr, ktorą P,Tzez całe zycię fW& 
z s.wiatęm, ciąf~m • i , czartem m~żllie · Wy• 
trzyml!lł, jett · końcem tylu prac i. t~udow 
dla chwały B lk. • b · · · ' 

. . 0 tey 1 .. z aw1ema dufz Judz„ 
,' kich podięty:.ch · a. k , . . . . . , , Je.l,t. 09cern wfzelkrego 

u~artwienia; ~Y~ąc przykrości i dólęgliwo- . 
" 0 ' W dopeJnien1u powinneści po~i.a 

c ij fw1„· . 

.' 

-· 
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fwego cierpliwie zniefionych i wytr~ym1• 
nych. Smierć fprawiedliwego ftai"e fię tłla 
niego począt,kiem wiecznego . pokoiu, po-

. czątkiem błogofławio.nego odpoczynku, po· 
czątkiem Niebiefkich · rofkÓfzy ~ delicyi. 
Człowiek fprawiedliwy; prżepędziwfzy cno
tliwe, i ze wfzech miar pobożne życie, po·. 
dług ftanu i powołania fwego, ftatecznie 
w nim aż do końca przetrwawfzy, umie
ra w, zupelnym Dufzy zaspokoieni'u,, n\c go ,. 
nie 'uwoży, nic go n ie miefza, niczego nie 

11 zaluie; bo dawno . już był światu i.:imarł, 
dawno o(i tych znikomych marności lerce 
'fwe óderwawfzy; nie ciężko mu one przy , ' 
śmierci opuścić, i na zawfżtt porzucić. U- · 

. miera w dobrey, nadżiei, ·i pewney ufności · 

oglądania Bog~ yv fzczęs liwey ~vie~zności. 
Patrzy, na śmierć, jako na koniec nędzy 
f wey, i ... wy~nani3'9 napełnia fi~ pociech I! 
wewnętr~ną, która mu Rodzi . wfayftkie 

. - . pr~yk;o~ci śmierci, umiera w złączen_iu z 
Bogie m, w przyi'aźni z -Bogiem, w łasce 
pośw1ęcaiącey, w fi:atecznym dotrwaniu 

. 1 w dobry ch uczynkach, ~w powołaniu f wo· 
im, w pełhikniu ,obowiązkow ftanu f w ego. 
O fzcz~słiwa, o nader błogotławiona tako· 
wą śmierć! Czyliż · i ty całym fercem. nie 

prognief;~ takowey »in~e~ci '? czylii nie Ry-
. fzyfa. 

', 

-. 
' ,, •·· \, .. 
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f~yfz . głos odzywaiący fię w tobie z gorą
~~m affektem do Bpga: niech umieram .{miei·:.. 
~iq ]prawiedliwg&li'? Jeżeli chcefz umierać . ' ' 
śa:1ier~ rq fpr.a.w.i~~liwych, ~yiże ~ycie~ fpra· 
w1edhwycb, 'Zyt pobożnie, i światobliwia 

, podług .franu- i powołania twoiego ·,. . . . . , prawuy 
uczynki .fj>raw1edhwych, dzieła 'źbawienne· 
bo dla t~go; ·jako mówi Duch Swięty, bJo·: 
gotławiem fą ci, którzy w Panu umieraiq, 
~ż uc,zynki _ic_h łdą za niemi: Opera enim 
1llorum Jequuntur illos, a jako przeftrzeaa Pa-

~ • • I b 
weł .... więty, póki czas iuafz, czyń ·dobrze • . 
we wfzyft~im rob. i pracuy, f pqnv.uy dz ie-. 
ło E,wańgel.icznego .Robotnika, pilnuy, urzę· ' 
du t~eąo, 1 dopełnt~y powinności jego, al· 
bowiem błogoUawiony Sługa ' cen. którego, 
gdy Pan przyidzi~, znaydzie tak czynią· 
cego. _A czynił'źeś tak dotąd'? zatlugiwał-
ześ robie , u ·Boga na dobrą i fzczęsliwa 
ś~ierć? .-Pr~wadzilżeś takie ·życie, żebyś ff~ 

. mogł po mm fp':Jdziewać dobrey śmierci? 
g~yby .ci terąz umier~ć przyfźło, co rozu· 
lll1efz .Jaką byś też miał śmierć! Ah · faniÓ 
pomysl.enie. o ~mierci th~Óży . cię! ~bey· 
rzy fię na zyc1e twoie, ,a z ńiego miarkuy 
jaka c.1ę ś~i~~ć czeka. 4'awfz~ śmierć . zga: ' 
dza fię z zyc1elli, jak kto żyie, tak · te'ż a· ' 
miera, kto 'życie prowadzi · pobożne i świą~ 

cobli-
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tobliwe; 'mierć "też jego bywa dobra, świe· 
ta ·, i droga ·przed oblic~em Bolk1m. Boif7: 

' . · fię , i lęka fi śmierci, · i Rufznie; bo nic nie 
mafz ftrafzni~yfzego - nad śmierć, moment 
to jell· w culym życiu Człowieka naynie
bespiecżnieyfzy; bo tyfiącznym podlega 
wiec:mey zguby niebespieczeńftwom, i (l:ra 
fznym przypadko1n. ~zymże tedy qa ten 
ftrafzny moment 'Zapewnifz, i zabespieczyfz 

'tbawienie twoie? czym umocnifz dufz~ 
twoią prze~iw „powftaiący'm w ów czH na 
ciebi& boiaźniom i trwogom, do rospaczy 
c~ę przywcrda11cym?. Wierz mi. że · niczycn 
1nnyttt jak dobremi uczynkami! życiem po· 
bożnym, w ł~iaźni Bofkiey przepędzonym'. 
Wyrok oto Ducha S. nieomylny. T1me„ti 
De.urn' bene erit in extremis, & in die defim· 
łlio,nis fua beneditetur. Y drnaie Pismo mówi„ 

' jż fpl'awiedliwy, jeżeli śmiercią uprzedzo
. ny zoftanie, \V ochłodżeniu będzie, Wierz 

temu, ftosuy . do tlł_go życie i fprawy tw0 „ 
ie, a n:ie hędzie'fa zawiediit>ny; · ' 

Punkt 3ci. Uważ z przeciwney ftrony 
jak . ftrafzna, jak . oiefzczęsliwa ·i· ok rep na jet1: 
Śtnieró . grzafznikoW • a zwlafzcza rozwią· 
złych, i niebogoboynyc~ duchownych, Jrtó· 
rzy qie podług f{Bnu i powolariia fwego, 
lecz podług ~wiata maxym, pódlug mą{ifo„ 

ści 

,• 

f 
t 

,1 

M;edytaćya Cz~arta. 37· 

~- 'ści ciała,' ' eod iug złych fwycb Otłotrności_. 
i namiętności życie fwe prz!!pędzili, p~)\vin· ; 
nosc1 fwych zaniedbal i , . siu by, Reguły .· 
święt~ złamali• nayiftotnieyfze obowiązki 
J we.go ftanu zgwałcili. ledwo co tylko i to 
nader oschle i ·o~ięble Bogu Ruiyłi. Ta„ 
kich to ducho'wnycb śmierć zfa, ba i nay- . 

gorfza bywa, dl'a wewnętrznego zamie~za
nia, które ,ich uciemięża, .dla ·rospaczy w 

· milofierd_ziu Botkim, w którą wpadai:ą. ~la 
oftafeczney niepokuty, w którey życie fwe > 
nędznie i mizernie kanczą. O jak wi~lkio : 
pomierzanie przy śmierci ogarn-ie duchów· . 
nego, gdy 11waży. iz nic prawie z _tego. 
nie~,yptdl)il, co µrn czynid należało z Re:. 
guly i powi~ności własnego ftanu„ z wio· 
żonega na 6ę ułllllfldM i fu.nkcyi, że .żył W 
Domu Boż.ym, w }więtym Zgr,omadzeni11. 

z innych pógorfzęniem ,, że nic cale nie po-: 
,ftąp Lł ,w drodze dolkonałości, żadoey cno-
'ty nie ,nabył, obycżaie jego ledwo. nie gor• 
fztt , były na9 świ~cki-ch łudzi„ życilł nie· 
regularne, p'rzeftronne, sluby święte zła· 
~anci, Reguły zgwałcone, , w ten tÓ czas, 

· to jeft 1" dzień oft'atni życia f wego; bywa 
jitkoby _o_blężony,, i zewfząd trapiqcemi go, 
,pelne011 trwogi, i frogiego fmutku ściśn.io• •, 

ny mysl~mi. Dokądże fifi . pod t~n cza.s u~a? 
' do· 

' I 

. I 

-. I 

•I 
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- d~kąd fi~ obr6ci takowy duchowny na śrnier· 
telnym rościągniony łożu'? Pewnie fię u. 
cieknie do Boga'? Ąleć to owfze'm wzgląd 
na Boga w więkfze go· pomiefzanie wpra„ 

· wiać będzie, · i ciężey trwożyć pocznie. Sca
nie ~u bowiem wraz w m'ysli, jak wielu 
grzechami Boga obraził, jak ozięble i leni
wo mu fłużył, jak' mało nań w życiu' fwym 
I, I ' 

pamięta1, .w ten to czas tyfi:-tczne prawie 
grzechy, i przyciężfze nawet, ktore za dzi
wact\vo, za próżny tylko fzkrupuł poczy
tał fobie, rozdzierać prawie · będą fu mnie-

' me jego; ty(iączńe ow&,wątp_liwości„ w ktÓ· 
11Ych zaniedbał za spoko id fumnienia f we go, 

I albo W kdrych czynił fobie podchlebn~ re• 
zolwo.wani.a, na pamięć mu przychodzić bę· 

,dą z wi~lkim ' udręczeniem du'i'zy, ,i ·z nie 
małą trwogą. Wfzyft:ko _mu przeto pod~y· 
nanym fię R:~nie, Spowiedzi przefzłe, Kom· 

· , munie, decyzye i rezołucye, których fi~ 

trzymgf, ómylne ' OWe zdania j maxymy, 
na których fię jak na pewnych fundamen
tach, i wielkim f woim ofzukaniem zasa
dzał, a to w · rzeczach naywiękfaey w,a_gi, 
w rzeczach tyczących fi,ę świętych fŻlu· 
bo_w, Reguł, i nayiftotriieyfzych powoła· 

' nia obowiązkow ,1 nader podeyrzane mu . 
fię . być okażą. W óln9ści owe i bespie

czeń· 

. ' 

' ' 
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czeńfhva, o~e fobie pozwalania z pagar~ 
dą śwhzty~h ' zgrorn~dzenia :a-wyczaiow, o 
-we z pogorfzeniem inn,ych uwolnienia , fię. 
ód zwy~zsynych wfzyftkim powi~nośc1. 

, Przedt,ym, przy dobrym zdrowiu, nic mu 
z tego wfzyftkiego ciężkości na fomnieniu . 

, nie czyni ło, a Je ~e fumnienie niegdy barzo . 
przeftronne, za zbliżeniem fię smierc1 fł:a
wa fię barzo _ ścitlym; ' bo wtedy pr)czyna 
należycie poz·nawać i fądiić o rzeczach. 
Sama Konfratrąw przytąmność1, ~tórych 
fię tyle razy zgorfzylo,· zasmuciio „ obra
ziło,' złą radą do przeft~pftwa Swiętych Re· 
gul przywiodło, ucifkać go_ będzie. i do 
oftatniey prawie rospa~.zy, gorżkiego , na 
fiebie fa.mego narzek'ania, . slepoty fwey 
opłalrl'Wł\n'ia, · i -łtezpożytecznego 'już żalu 
ftrac'ónego czasu przywodz ić będzie. o jak 
wiele Duchownych w ten f posob z, tego 

, świata fchodzi ! umieraią oni w fpqsob na· '/ 
~ der podobny do ofrateczney ,niepokuty grze. 
fznikow)świato~ych; bo umie~aią w rozwi!J· 
złości ~ycia ' fwego,_ w f wojey oz1ębłości, . ' ' 

' ~ fwoich nałogach, w ulożeniu zdań Lma· 
xyin fwoich barzo niebespieĆznych, podług 
których całe fwe prowaµzili życie, ma·iąc 
przy śmierci wfzelk-ą fposobność, (czas jb· 
fzcze weyścia w famych fiebie, roftrz4śnie-· 

, , , ' \ . 
n1a , 

" , , \ 

, ' 

'· , 
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- nia futnnienia _ f weg~ , · przyi~Ćia Swiętych 
Sal\,ramentb w Kościelnych, pokazuią w przy.r 
j~ciu ich raz . o!tatni tęż famą obo i ętność 
i, ozięb'tość, ż 4tórą zwykli byli za iycia 

do nich przyfi:ępować . Y tać to jefr pra\V'.
da pówfzechqa, która fkutlciem. fię rzetel• 
n_IJ byd~ pok'nuie tak w ftanie Duchow· .- _ 
nym, jako ir:we wfzyftkich innych ~nach.
że fię ' tak umiera- jako fię _ żyło. Jakież, ja . 

'- teraz życie prowadzę'? jak żyć na potym 
pragn~ ~ C9ź fię też ze mną dziać b"dzie 
W ' godzinę śmierci'? O Dufzo moia ! czy 
i ty trwożyć fobą ńie będziefz w ów, ofrat
~i moment 1 Ach fam czuię~ iż będzie mi 
fj~ _czego- obawiać - i lę'kać ! ·znam życie 

. moie lędaia'kie, ~ycie rożwią&cłe, obyczaie 
niesworne, grzec~ow we mnie pełno, a ' 
.cnót; świętych n ic zgoła . nie mam. O trza„ 

I ba koniecznie inakfz.e z~cząć życie. trze-
~8: ciasną iść drogą z fprawiedliwemi, nie. 
fzeroką z grzefznemi, trzeba. powinności 

·.powołania pełnić, złych ndogow poprze· 
ftać, przefzłe Spowiedzi poprawić, · a po 
I.ich obyczaie odmienić, życie pólepfzyć. 
Dopomoź mi_ do -,ego łalk11 fwą o dobry' 

' ' .J&zu. 

DZIEN 
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42 Dzień Drugi 

równaną m.a l~ u n ie mu nienawiść, za jeden 
tylko grzech śm ierte(ny, i to mysią popeł· 
mony t:y!e t'yfięcy Ąniołow· i Nieba do pie

kła ftrąci-h za je.den g i:zech śm iertelny tylu 
ludzi w wiecznycf1' Piekla przepaś ci ach grze. 

bie. Ale jeżeli tak,ą przez grzech ~mie rtel
ny Bogu .krzywd'ę c'zynlfa, pat rż jak fobie 

- famtimu pr~ezeń fzkodzifz. Pr~ grzecb 
' albowiem ' śmiertelny tracifz Boga. wpadafz 

'1V gniew i nienawiść Jego, zab•j afa Dufzę , 
twoią, odhierafz jey życ i e, które mi 2 ła ' 
przez łafkę poświęca i ącą. odzie.rafa ją ze 
wf'zyCl:kich dóbr Duchownych, obnażafz ze 
wfzyfi:kich ~ałług, i do ofl:a~niego oirę przy

. wocłzifa ubó!Łwa i · n~dzy, z Syna Bofkie; 
go ftaief~ fię Synem Czartowfkim, z Ozie· 
dzica Nieba, D? iedzicem Piekła . O jaka 

„ odmiana, ~ jaka ftr~ta nigdy nie. po weto~ 
wana! ' Pomys l że fobie j'ak z{a, jak· fzko· 
dłiwa jeO: rzecz opuścić f odrtąpić Pana Bo· 
ga twego, który ci~ ftworzył, k~w ią fwcr ' 

ią od lrnp ~ ł. ła!ką f wą poświęcił, z tylu nie· 

· bespi'e czeńll-w wyrwał, tylu dobrodziey· 
ftwy osy.pał. Y także to Bogu oddaiefz 1 
o niewdzitGczności, o słepoto ! Czemuż tak 
niepamiętnym jefteś · na dufzę twą'? czemu 
ją . grzechami plugawifz, fumnienie twe ob· 

ciqżafz, gniew i P.omftę Boiką na fiebi-e · 

ści11· 

' ( . 

(' 
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ściąga fi, · iż cię każd~go · momentu moźe 
Bóg na ciele zabić, a Dufzę po(łać do Piek'ła'? 

- Wiefz o tym dobrze, że Bóg na cię patrzy, 
' kiedy fię grzechu dopufzczafz, -wiefz, źe 
fię 'Bóg oi~fkoń~zenie grzech~in br~ydzi, 
w1efz, że Bog może ten gr~e'ch, na . który 
fie odważafz. tegoż zaraz momentu wie· 
c;nym tk ~ni ć potępieniem, ą , przecie nie " 

drętw i,t:i"!fz,, ani dr~y,fz o~ boia_żni. 0 1 śmia-
, łoś ci 1 o n iewftydzie ogma wiecznego i go• 

dny! Abyś był pewri ~ey zbawił Dufz„ę twą, 
. · j uniknoł- tyll.1 na świecie grzechow, po-

' wol~ł1 cię Pan Bóg d_o tak świ~tego fta· 
·nu, od tylu okazyi /i ponęt do złego za

. chował, · na mięyscu bespiecznym osadził, 
' tylu ła~ami ob~~rzył, tyle ; i tak ~u~e· 

cznyc:h użyczył &:i śrzodkow do zwyc1ęze·. 

nia pokus 'wiodących do grzechu, ~ ty . fam 

fobie do grzechu czynifz pokusę, okazy~ 
do złegq ra'm fzukafz; · ła!k Bofkich fię nie 
chwytalz. ś·rzodko\v i fp?sobo\v . d? uftrze
żenia . fię grzęchow ni~ µżywafz, lubo ci 
one · r9zsądny Spowiednik , doradzid, zalecił, 

a podobno i przył(azał. „oftanowił cię P •. 
·Bóg w tym ftanie, abyś grzechy z 'pomi". 
dzy' ludzi wykorzeniał, od złego ~pdwodził. 
grzefznikow nawracał. za ·wzec1iy fudzki• 
'P • .Soga błagał, a ty fam ,grzechy , mnofyfz;„ 

· · . . ionyc:la 

' ' 

·' 
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innych złyni przykładem do grz~chu przy.; 
wodzifz, ·J;Joga grzechami twemi c.i~ż.ko o· 

prażafz. na· Dóm ca ty, ba i na całe Zgro· 
madzenie grzechami cwerni taiemnemi ka
r~ i poinftę. ściągafz. Ach! czemuż nie po
mnifz na Boga, na ftan i powołani~ twole'ł 
.Lękay fi~ . przekli;lhya Bofkiego, którym 
Bóg pogroził przez ·Proroka: 1„ terra San~ · 
ć!or'u"m iniqua gefsit, non videbit gloriam Po· · 
111ini. OJ&zu dobrotJiwy,jalcże to długo cze

kafz upamięta!1ia mego! cierpliwie czelrnfz, 
abym poprzefi:a~ złości· moich, . i teraz fzu. 

·' kafz zgubioney tylu grzechami Dufzy mo· 
i;e-y. · ~yznaifC .dziś i rzewno opl .i Jrnię \vi
<ny moie-. dQ ciebie 0 J&zu kochany wo. 
jam, tylko c~ciey~ i jeano rzekni ~ fłówo, , 
a: bedz11:i oczyfzczona Dufza moia. 

'Punkt .zgi. U waż: j~k~ nie tylko grzech ' 
I śmiertelny. ale też ·j powfzedni j.e<t wiel• 

_ce Bog'u .obmierzłym, a Dufzy twey nader r • 

· fa kod li WYIJ\· ·. Grzech' albowiem po~ f z~dni 
,obraia Boga, ' i więcey '.go znieważafz je- · 
~nyn;i grzechem powfzędnim, niż go mo· 
.że(z uczcie wfzyft"iemi dobremi uczynka~ · 
_ m•~ i nay.wybo.-ni~yfzych Cnót święty.eh 
• Aktami, zkąd choćbyś miał cały świat na:. 
.J1V:rócić 1 do p.-awdzi\yey ,wiary, · wfŻyfl:kich 
F,-og~n. pozyik.ać Bo~u, "'.~yftkich grzefzni„ 

:. kow . „ 
,,. , ,, 

•I 
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kow · przywieść. do pokuty, nie po\}'inien· -
byś i naymniey-fzego d_opuścić Hę kłamftwa. -' · . 
Grzech powf.zedni tak wielkim jeft w fobr-e · 
złyru-, -tak Bogu i n,!łyśwłętfaym Jego do· 
fk.onalośc10m pr.zeciwny, iż chociażbyś ' 
miał ' n_ayci~żfze cierpieć katownie •. nay
śrożfze ponofić męki, _ nje po'Yinie 'nbyś fitz 
i na jeden 'odważyć grzech powfzedni. Lecz 
o złości, o sle.pofo! Nie fzlo ci o jaką wiei· , 

? ką przykrość, nie fzlo. o jaką znaczną fzko-
·. di;;, dla jedney małey frafzki, i bag8iteli. o 

jak częfto na grzech oqważal_eś fię, -a prze• 
zeń· Bogu znie~ag'll czyniłeś? na co fię fam. r 

Bóg żali przez Proroka: Viólabont md pro• 
, .pter pugillum hordel, OS fragmen panis. }tzecb: 

i 3. Lecz jeżeli cię Bolka obraza ni• ob· 
chodzi~ własney Dufa1 fzkoda.. niech ci' · 
:z:alłanowi. Zważ ,tylJ<o, jak :wielkie Dufzy 
twey grzech powfzędni przynosi fzkody'1 
Oto rani, , i fzpeci dufz~ twą „ czer'1i ja
$t;iość i · plęknośp Jey, ćmi roz1:1m„ oRabia 
wolą. ' wzm.acniii pafsy,e, podżega ·namięt· . 

' ności.-zapala pożądliwość; gubi w niey bó~ 
iazń Bolką. oziębi;l mił~ść Bożą, . czyni iii 
leniwą _ i gnusną, 'odeymuie jey f11_1ak w. N.a-. 

_ bożeńftwie._ obrzydza'- r,zeczy -Duchowne, 
. wftr~t . czyl).i ·do. -~noty i pabożności, zao-

. ,_ I , a,ia apfftYt klł. m.tQZODl .do~ze.snxm, ci•~ 
/ .. . 

,' 

'· 
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ło buntu ie; krew burzy, . złe poCJbudza łkłon· 
. ności , a co oaygorfza, grzech powfzedni pro
wadzi do śmiertelnego, jett o~ ch._orobą. Du
fzy, która prowadzi do śm11:rci. ja,ko ~a-
ła 'choroba nie umorzy Z;lraz CzlowJe- , . , 
ka, ale gdy jey nie zabi~gamy, coraz 
fi~1 barziey . w~maga, i o śmierć przyp'ra
wu1e„ tak i gr~echy powfzednie, Qdy im , fi~ 
fzerzyć daiemy,, de" wieczney fzęfro CzłoA 
wieka ·prowadzi} śmierci; bo przez ich po
w~arzan1e wkorz.enła fię nalog do złego, na· 
biera fię co raz więkfzey śmiałości i od-
~agi ria grz'ech, traci 1 6ę powoli boi ązń ' i 
wft:ręt ku złemu, zabiera qę poufalosć z ,, 

· grzechem, zkąd potym przychodzij że .Czło· 
wiek łatwo i na ,grzech śmiertelny odwa
ia uę:· Małe i lekkie przewinienia daią moc 
czartu, . aby mocno kufi(, a Pan Bóg brzy
dząc fii; Dufzlił ' powfz~dniemi 1kalaną grze· 
chami. na. ukara~ie jey niewierności, nie 
użycza jey osobliwych laik, owfzem umy
ka oney fwoiey pomocy, dla czego w pÓ· . 
kusach upada; i w ciężlue częftpkroć· brnie 
grzecl;iy. C\erpifz wie licie pokusy; b~ nie 
jefteś Bogu wierny w .małych rz.eczach, 
śmiało fię dop,ufzczafz małych . 'Defektow, 
a te cię wprawuią w ciężkie zbro<:łnie. Lę
kay fi~ małych" grzechów, . i onych fi~ pil: 

· no 

.„ 

'. 
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no chro11, jl!zeli wielkich chcefz 6e ~ftrzedz 
nl'ep.-a waści. Jeden grzech powfzedni nie 
n)oŻe ci~ pot~pić, ale początek potępienia 
pochodzi c~ę!roJ(roć z lekkiego grzechu. 
Och jak w1ełk1e Iz kody ponosi fa,' ,'gdy fił2 
grzechow powfzednich dopufzczafz dla 
nich obn1.ierzlym ·fię Bpgu Cłaiefz, ferce. 
twoie twarde wŹr ufayć fię Im .dobremu ni
czy,m nie q~ie, pełno w życiu twoim o· 
zięblości... pełno rozwiązłości. O nierozu. 

. ._ • I 

m1e! gdy fobie myslifz, że grzech powfze-
dni ; to frafzka, rze~z mała. Ale a.eh jak 
ciężl,i~ za te frafzki czeka cię w czyscu ka
ranie! a czegó fię naywięcey mafi obawiać, 
jdt to, aby po tey chorobie lekkiey śmierć 
wieczna nie naftąpiła, mafz fi~ J~kac! po 
tych ÓJałych upadkach, upadł[ u ciężkiego, i , 

i zg~qy wieczney. O jakaż · to' moi a sle
pota! . żem tak mało dbał o Dufze i fumnie
nie moie, przez tyle grzechow: które .za 
ni-c fobie poczytałem, i których tak śmiało · 
do'pufzczałem fię, w tak' ciężkie zabrnołem 
nałog!, '!' jawne niebespiect.eńftwo utraty 
~b~w·~~1a famochcąc podałem Dufzę moiąf, 
JUZ dz1s n>ocno ftanowię, i małycą pilno 
ftrzedz fi~ grzechow , abym w wielkie i 
ciężkie me zabrnoł zbrodnie, i na ·wieki 
nit iginoł. Pomoż Panie. 

D l'un~t 
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Punkt sci. Uważ: iż każdemu Człowie· 
·kowi pewna' kwota i miara grzechow od 
Boga wymierzona, i oznaczona' je ft, tey 
liczby i miary póki człowiek w tym ży. 
ciu nie dop'ełn!, to go jefzcze P. Bóg do 
pólrnty woła, oświecenie i natchnienie do 
poprawy · życia daie, wolą jego do dobrych 
uczynkow zapala," jefzcze mu wn~trzności 

. mitofierdzia pokazu ie, łaflrnwie go czeka, 
aby fię nad nim zmiłował, I.koro' zaś wy· 
dzieloney fobie w grzechach Uczby · dóy
dzie, to go Bóg porźuca, i· wi~cey mu 
miłofierdzia fwego nie pokazuie, slepotę . 
przepufzcza na 11ozum jego,' Że ani f wych' 
złości, ani fwey zguby, .ani , śrzodkow do 
ratowania fie nie uważa, ani ich też .uży
wa. PrzepL;fzcza Pan Bóg na wolą jego 
z"atwardziałość, ż·e ani uznane prawdy, ani 
wewnętrzne inftynkty, ani cudze u pomnie. 
n i~, i przyl~łady wzrufzyć go do dobrego 
'nie mogą. Lecz z grzechu, w.grzech oslep ' 
leci, a o pokucie ani pomyslt, Sakramen-
tow ·S\vietych zamedbywa, rzeczy Duchow
ne, i zb.awienne~·lekce fobie waży, i ona 
opufzcz~, pafsyom i namiętnościom fwym 
wfzyftkiego P?zwala, a tak głE;bo~o w ~I~ ' 
zabrnowfzy, wiecznie ginitt. , O jak nie
fzcz~sli"wi, o jak nad11r opłakany ftan ta~ 
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kowego Człowieka od, Bo!?a opufzczonego! 
Botka to kara, nad ktorą wiPkfaev być . 

. d , " • . nie 
,moze. Za wzgar ę lafk fwóich, za zł • 
życie darow fwoich ,' tym Bóg kar e u · . . . ze grze- , 
f~n1koW, IZ, umknowfzy im ł n. f h 
d . . h au\ WOIC , 

a1e 1c w moc złym pożąd' 1. , . 
. 1 wosc1om ze-

J>Sute y natury, aby podłuO' nich . 1. k 
. . o zy 1, a ta 

w f wey slepoc1e, 1 zatwardziałości· fere 
'fwyc~. zgine.lr. Lud móy, mówi Bóg przez · ' 
Ps~l~1~ę •. me jluchal 'gf9su mego, i nie dbał na 
_m_me pof,z ,cz~s mia/, otoi: . przepuści/em ntł 
nzch' aby :6y_l1 wedle pożą~Ziwości farca i~h, „ 
poczynać fo~r~ · b~diz wed.le upodobania Jw ego. · 
P~trz. abys . I ty. na to _ ~iefaczęście kfedy 
!Jle ~rzyfzedł. Nie wfzyfikim zaś jednako· 
wa Jeft od Boga ,naznaczona liczba grze· 
chow, jednym mnieyfze, drugim więkfza; 
zkąd me mało gr.z~fznikow, mi ·pierwfzym 
zaraz grzechu w1~czną ikarani ~ą zgubą. 
~efl_ektuyźe fię, dobrze., zaftanow ~ fię na le-· 
z~c~e · fa~ JJSd tobą •. mafa i ty pewną licz· 
hę 1 kwotę .grzechow od Boga p.rzeznaczo-
n~, którą ·je~li. dopełnifz, zginiefz na wie~ , 
ki. ~afkawy Bóg mi cię póki czas nie u· 
płyn~e • o. jak wi!!!Ie natchnienia do .dobre-
o-o ca 'daie t fi · d k · 0 • : 1 ' a Y J~- Je na onemu fprzec~-
w1afz. gwałtem cię prawie do pokuty. i 
fzczyreso uawrócenia fi~ ciągnie, ' a r.y fiEi 
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opierafz. Porachuy jen~ grzechy · tw~ie~ je.:. 
żli możefz ach hczba ich przechodzi hcz

bi& w-łoso: głowy twey. Jeftż~ które .B~
Że, j Kościelne przykażanie, ktoregobys n~e 
zgwałcił'? jeftże która świ~ta .R~guła; kto· 
reybyś nie przefi:ąpił? fzl1:1by sw1ęt~ złama
ne , obowiązki ~Jasnego . ftanu ~amedbane. 

Ah jaka bo)azń, jaka trwoga'? . czyś ·ty~k~ 
-· juź miary gl'zecbow twych n~e d_opeł_mł . 
· Cóż to znaczy, że ci prawie. ob~merzł 

/. chleb AnieHki'? żadnego f maku w Sw1~tyc~ 
Kommuniach nie czuiefz, z przymusu tyl
ko .do nich idziefz, Spowiedzi Swi4'te za
nlecłbuiefz, : Mrze Swięte, modlitwy., me

dytacye z oftatni'! oschłością, z uftawną 
dyftrakcyą ,odbywa Cz, rozmow '. nauk ~u; 

, chownych nie lubifz, z przefi:rog 1 upommen 
z~awiennych ,fzydzifz, na ..yfzelkie do do
brego pobudki nie .czułym fii: · fi:ałeś, ey 
czy-. to tylko nie znaki, iż ci~ ju~ łafka ~o-
1ka odltąpila? póki cz,a,s m~fz boy ~ę, ze. 
by jak czas m inie, Bog c.1ę cale ni.e opu• 
ścił, bóy fi11: dopełnić m~ark• grzechow two~ -
ich. Nie przyczyniay grzechow, _poftatloW 
i naymnieyfzym już wi~cey Bog~ nie obr~
żać; bq ten, ńa który fię oHważyfz, moz11 

·być ofi:atnjm. Nie poznawałem nigdy .do· 
Jkonah: , co to jett grzech·; teraz dopiero 

po· 1 
\ 

' I 

Medytacya Piqta. 51 
; poznaię, i wftydem niezmierny~' okrywa~ 
twarz mo·ią. - kiedy fobie. w fkrufzonym ft!r· 
cu wf~yftkie życia mego przypominam 
przewiniJ!nia. Tibi foli, o ·móy Panie, pee· 
caui, b' ma/un~ coram te feci, nie cz łowie. 
ka śmiertef n ego mnie podobnego obraziłem, 
ale' Ciebie o $tworzycielu móy. drogi, Cie. 

·bie, od któreg,o mam wfzyftko, czym je-' 

ftem, C iebie, któremu jedynie Ru żyć po· 

winienem był zawfze, Ciebie, który mili 
nieufrannie 1twoiemi obdarzafz dobrodziey„ 

ftwy, Ciebie .na oftatek, który : mafz być 
SędŻią moim. Zebrzę w ięc o odpufz.cze. , 
nie grzechdw moich, che~ . zgoła inae-zey 

. - żyć, aniżeli , dotad zyłem. LA lubo lłałem 
fię ._niegodnym lalki tw1ey; śle przecież je· 
fzcze nie f~ zamkni~te wrota mifofierdzia 
twego; bo czekafz, i łatka wie przyimuiefz 

n11wracaiących fię do Ciebie grzefznikow , 
~toż ija niegodny weyrzenia twegq, z dro. 
gi zatracenia wracaiąc fię, idę do Ciebie z 
pokutuiącym publikanem, i u · nóg t\Voich 
nayświętfzych w,yznaię wfzyftkte nrepra.
wości inoie, któremi 'Ciebie Boga mego o· 
braziłem. Zallużyłem na to, abyś mnie ja

ko zfosliwego winowsycę precz odepchnoł. 
. i twarz- Woią nayświetfzą odw,rócił, 1bo ja 

,jd11c z.a poż~dljwościa~i zmyOow moich od 
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Ciebie Boga mego ~dwracałem fię. Sądz~ 
fię hyc niegodny~. zebym był wyRuchany, , 
bo złosliwie zatykałem ufzy moie, na Two. 
ie ;wołania przez różne do dobrego ciągną
ce pobudki. Ale że Krew Syna Twego wy· 

· lana · woła za mną, daruy mitościwie wy
ftępki moie. Odwróć' Panie oczy twoie ad 
grzechow moich. zm'aż wfzyfl:kie niepra
wosc1 moie. Averte far;ierri tuam, a peccatis 
meis, & omnes iniqftitates meas dele. Wfaak
że jednak Oycowlką dobrocią weyrz~i na 
grzefznika, ktpry teraz ferdecznym ,żalem 
przenikniony do miłofierdz_ia twego wzdy· ' 
cha. · Ns proiicias tlf8 a Jacie tua, & fpiri
tum fanćlitm tuum nc aefsras a me. 

M E D Y T A C Y A _, VI. 
o DobroOZltJJStwie ookupienia. 

pnnkt .Jwszy. Uważ niepoi«;tą. dobroć i 
. \ mifość Syna Bożego, JEzUSA' Chryltuśa. 
~ana Zbawiciela twego ku Narodowi Ludz. ' 
kiemu, ~tóry' b"dąc grzechami uwikłany • . 
Diabłu oddany, od Cfziedzic~wa ~iebielkie
go odrzucopy. na wieczne w piekle_ męki 
łkaząny, z niezmierney f wey dqbreci i mi
łości, bez wfzelkiego zyfku i n~y;nnieyfze
go pożytku fwego, chciał go z tak mizer~ 

n ego 

I• 
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nego fl:anu', i z tak wielkiego wyswobodz ić 
n i ef~częścia, i niewoli czarta .okupit, pr~e
toż przyiowfz.y na fiebie Judzką naturę 
śmiertelną i cierpiętliwą, ftał fię Człowie
kiem, m~ki niezmierne cierp~ał, krew do 
olłatniey h;ropli wylał, i na ,Krzyżu fr.omot• · 
nie umarł, aby naydolkonalfzym~ fposobem 
dosyo uczynił f p.rawiedli\vości Bofkiey. za , 

grzechy całego św:iata, one zgładził; i czło· 
wieka z Bogiem P?iednał. .Tak to Bóg uko
chaJ świat, i cały Narod ' ludzki umiłował~ 
że nie tylko ziemię, Niebo~ i wJz.yftki~ . 
_widzialne rzeczy dla niego ftworzył, ale 
te.ż i Syna f wego jednorodzonego dał na o~ 
lrnp, i , zbawienienafae. O miłości! . któż cifJ 

_ opifte,. kto poymie, kto opowie'ł U~ażałżeś 
kiedy &ak wielkie dohrodzieyfi:wo, tilk 'zby
teczną ku tobie miłość Bolką'? czymże to 
odwdzięczyfz? czym to nadgrodzifz? Choc· 
byś to wfzyftko, . cokolwiek jefteś, cokol
wiek moż~fz, cokolwiek mafz; Odkupiciela.' 
w.i twemu oddał, byłoby to wfzyftko wzglf!: 
dem tak niezmiernego miłofierd~ia nain wy. 
świadczonego, względe.m ·tak n.iep'oiętey, 
i ludzkim rozumem njeogarnioney . miłości, 
jako kr~p1a wody1 względem obfzerpego 
morza, Jłłko jeden profie.k względem oi<r~· 
gu całey ~iemi. Niczego fi~ jednak ~ba. 

· wiciel 
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wiciel narz od nas nie domaga za to w.fzyft
ko, co fożył na _okup, i wyswobodzenie na
fze, jako wzaie.mney ku' fobie milości . O
to do ciebie wola przez tyle ufr, ile ran 
~a w f wo im cię le. Pr ce be fili mi, e,or . tuum 

. mihi; a możeżże ~u tego • pd mówić bez 
popełnienia nayfzkaradnieyfzey niewdzi~
czności'? Miłuy tego, który cię taką uko
chał miłościa, iż fa mego fit~bie dał ci na 
wybawienie ~wo1e, ani krwiei, am ·zdrowia, 
ani życia · nawet farnego nie żałował. dla 
~iebie umarł, aby ci powrócił życie, któ
reś p1rzez gruch utracił, ftał fię nędznym, 
aby cię uczynił fzczęsłiwym, oddal fię l'a.m 
fwoim nieprzyiiicio lom, aby cię uwolnił od 
twoich, 'którzy zµw fze na zgubę twoią czu
waią, upaqa pod cię7.arem Krzyża, aby 
cię podniosł. Onci to choro~y n~fzę na 
fobie nąfił, przyio~ na ' fi«a łlabolci na~e, 
i ran~mi Jego uzdrowieni jeft:eśmy. Wiele 
prawda winientś Bogu za to, ·Że cię O:wo
r.zy ł, ale nierównie więcey ~inieneś Sy. 
nowi Bożemu ' za to, że cię odkupił; bo 

· ,na cóżby' ci fię przydało być fl:worzonym, 
.s~ybyś nie był odkupionym? zoftawałbyś 
dotąd poddanym Czarta, niewolnikiem Pie· 
kia wiecznego be·z :iadney n'adziei zbawie
~ia. Podnieśże oczy t\Voje w g6rę. fpoy-

„ 1 rzyi 
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rzyi na rospiętego na Krzyżu J1tzusA, .u-
waż ręce rozciągnione, .bok przebity, glo
'Wę ik.lonioną, azali cię to niepowinno wzru
fay c, i do miłości onego pobudz i ć? Lecz 
o ' aiewdzięczności, o. nieużytości ! jal,ześ 
Go kochał'? jakżeś go milowa},'? grzech0· 
mi two1emi na po wtór . krzyżowałeś Go; I 

nieprawośc iami twemi otłoowiłeś mu mękę 
Jego, znowu te wfzytl:kie zadawałeś mu 
rany, IH?re. b,ył dla zbawienia -twego od 
Zydow poniosl. Podług nauki Apoftola, 
już nie fobie żyć . miałeś, ale Chr.yrl:usowł, 
który dla c 1.ebie umarł; a ty nit: Ćhryfi:u. 
sowi ~yłeś, lecz światu, żyleś fobie fa me
mu, zmyslności własoey.· Nie jetłeśmy, 
ani być mamy fwoiem i , !ecz Chryfłusowe· . 
mi, bo. od nieg.o kupieni jęfteśmy wielką 

ceną ~ nie złotem ani frebrem, lecz. naydroŻ· 
fzą 'krwią Jego, należy więc, abyśmy cale 
byli Chryftusowemi, Jego Uczniami, Jego 
,nasladownikami, nofząc na fobie tłodkie jarz-

' mo rad i przykazań Jego, a pefoiemy~ to? 
Ach biat;ła nam! Podeptaliśmy ~więt• .pra
wa Chryftusowe, wzgardziliśmy radami Je- ·' ' 
go, zbyt daJekiemi j~fteśmy od nasiadowa- , 
11ia Jego, nazywamy fię. uczniami Jego , 

-lecz· n~uki Jego nłe fłuchamy. O miłości · 
moia, móy drogi Zbawicielu.! niechże cit 
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kocham, niech cię miłuię, niech będę nie
wolnikiem miłości twoiey. Q JEZU, który 
rzekłeś, że gdy podwyżfzonym będziefz na 
KrzyŻli, wfzyltko do Ciebie pociągniefz. -Po· 
ciągniyże mię do fiebie, złącz mię z fob~, 
przemień mię \V ciebie, abym mógł mo· 
wić z Apofl:olem, że już nie . ja żyię, ale 

. Ty we mnie żyiefz. Vivo outem jam non 
eg~ • viuit vero in ·".ie'' Ch~iJ!us. . . , 
· Punkt .:gi. ,Uwaz: co I Jak wiele pon1osł, 
j ucierpiał Syn Bolki, aby nas odkupił, i 
zbawienie nam ziednał. Narodził fię ~ u
bóO:wl.e. i nedzy, ósmego dnia obrzez'any za
raz poczoł" krew f woią za nas wyle\vać, u
dekał do Egiptu . krył fi~ przed Heroden1, 
po cudzych młaiąc fię- Krain~ch.'. opowia~ 

· dał Ewangelią:· Królewftwa N1.eb1elk1ego, 1 

grzefznym pokutę ogł~fzał, 1 cho~ząc _po 
wfięch i mfafteczkach, wlasnego nie ma1ąc 
kącika, gdzieby głowę fkłonił, był fpo-

t , twarwny, zelżony, był zaprzedany, poy
roany, ~ięziony, był nieifofznie. ołkarżo: 
ny, niesp·rawiedliwie fądzony. , P~hc~kowal_1 
go~ za wł?sy targali, w tw~rz sw1ę~ą plwali, 
fzydziJi z niego, i urągałr rnu. Biczowano 
go' z własnych fzat zwleczono. cierniem 
koronowano, oćl:em.i ŻÓlcią napawano. Ba. , 
ra baf za :nadeń przeniefiono, na Krzyżu o· , 

· krut'I 
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lcrutnie zawiefzono. ~woźążmi przybito. 
·bok nayświętfzy przckłóto. Krew do ofl:at
niey kropli wylał. Dufzę ~fwą położył, 
śmiercią · han_iebną życie dokończył. Oto,· 

· co cierp,iał, 'c.o ponofił Syn Bolki, Chry
ftus JEzus dla nas nędz,nych, i mizernych 
ludzi, dla ·nas tak wielkich grzefznikow, 

, dla ·nas, tak. niewdzl~ć:znego ftworzenia, a 
, cierpiał to wfzyfi:ko i ponofił, a-by nas 1był ' 
odkupił z niewoli czartowlkiey. aby nas 
zbawił, aby grzechy nafze zgładził, aby, 
nas z ' Bogiem poiednał ,- a by nas od wie
cznego ' ~a chował potępienia. , _Zważ tedy 
dobr~e, i n_aucz fię, jak jell: furowa. Bo1ka 
fprawiedliwG~ć. a lękay fię oney, . zważ, i 
n~ucz fię, jak wiellrn jeft cięźkoilć grzechaw 
Judzkich; a bnt.y.dź Ił~ niemi~ ftrzeż. fię O· 

_nych. Tu za pra~d'ę uczemy fię, jak, furo. 
wa, jak mściwa jeit Bolka fprawiedliwość, 
kiedy Bóg i własnemu nie przepuścił Sy~o
wi. który . nie f woie, ale n_afz~ przyioł grze--

. chy. Tu pozn?iemy ciężkość, brzy,dkość, i 
fzkaradność . złości nafzych, kiedy na ich 
zgładzenie, trzeba było, aby Syn Botki z · 
Nieba na ziemi~ zftąpił , · ftał fię Człowie· 
kiem, i tak okrutną śmierć poniosł, a ty 
·z fwywoli grz~fzyfz, tak mało fobie grzech 
- \Vażyfz, iż przez · śmiech. i prawie źsrcu„ 
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iąc niepl'awość popełniafz, naytnnieyfzego 
wfi:ręcu da grzechu w [obi~ nie czuiefz ,· 
~akeś fię z nim zpoufalił, iż, aby okazyika, 
aby pokusa .łatwo fię nań odważ)IZ, pręt
ko na11 _ zezwałafz. · T.yle JE:c.us Chryftus 
d la twoich, i wfzyftkich Ludzi grzechow 
ucierpiał, a ty' żadnego gwałtu. żaonego 
zmufzenia, żadney ci~żkości uczynić ~ i 

· zadać fobie nie chc~fz, abyś (J'ę · uftrzegł 
grzec~u, 'abyś poprzefi:ał złego z wyczai u 
i nalogti· grzechowego poniechał, abyś nie· 
prawości z Dufzy twey pozbył: Cożeś . do
tąd uczynił za · grzechy twoie 1 jakżes za 
nie pokutow_al? wypłaca I żeś fię za nie Bo.; 
fk.iey fpraw ied liwości? nieprzel.iczona licz
ba grzechowych· dlugow, któreś zaciągnoł, 
a nic jefacze z nich nie opłaciłeś, owfzem. 
cod~teń onych przyczyniafz, żadnego zmar· 
twienia f..,ble zadać nie chcefz, i ' te nawet, 
które Bóg na ci~ przepufzcza, małe przy. 
krofiki cierpliwie ich znofić nie chcefz. Ah 
jeżeli 'niewinnemu, i nayświętfzemu za na
fze nieprawości nie przepufzczono, a jakże 

_ my grzefani, tylu własąemj obciążeni grze
chami. będziemy fię mogli fpodziewa6, iż 
nic nie ,czyniąc za nafze złości, bez pokuty, 

. bez należytego za nie dosycuczynienia, bę
~11 nam odpufzcza(le, będą darowane? Cale 

za-
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zawodha, cale próżna jefl: takowa nadzieia. 
Ojakiżby QlOle po}Vinien przerazić żal, tiwa
Żai,ąc, że to ja jeftem ten, który ' ci~ 0 móy 
J11:zu Q takie przyprawiłem meki, dÓ tak ha
niebney, i fromqrney przywlod'lem śmierci I 
boć dla zmazania niep~awości · moi.eh, dl~ 
p_rzebłagania Oyc_a tweg<;> fprawiedliwie prze
ci wko mnie z,agniewanego, mękę t,ak okrut
ną podeymuiefz, którą mnieby należało 
jako .winqwaycy, a nie Tobie iftotney -nie· 
w inności f~nofić: Jam zgrzefzyl, jam Bofkll 
fprawiedliwośt rozgniewał, jam · na 'Śmierq 
zailużył, a 'Py ją za mnie acz nayniewin
nieyfzy, i ,nayświętfzy ponosifz. . Przetoż. 

, o m~y dro~i Odkupicielu ofiarni~ ci fię zu. · 
pełnie, z wfzelką . gotoV\:'oŚcią czynienia, i 
cierpienia dla miłości twoiey wfzylłkiego, 
co ci. fię podobać . b~dzie. Przyimuię chet· 
nie wfzelliie poniż~nia, hole, utrapienta, 
trudy i przeciwności, które tylko,na moie 
~rzyiść mogą, łączę , one i jednoczę z na_y
sw1~tfzą męką two1ą, z twoiemi boleścia
mi, aby mi tym barziey do zb~wienia po· 

I 1łuzyły. ' O naylafkawf~~ Oycze, weyrzyi _ 
na twarz .Syna twego, za .mnie cierpi~ce~ · 

i, go, a zmiłuy fi~ · n.ademną, odpui6 złości' 
moi!, day łatkłi cwei~ lwi~tir, ~rawdziwf- , 

· fkru. 
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fltruche, żal ferdeczny ,- abym bijąc fie w 
· piersi ~orzko opł.akiwał grzechy rn'oi~. 

' Purzkt 3ci. Uważ: co fprawił, i co nam 
ziednał męką fwoią JEzus Cbryftus'? z nie· . 
woli Czarta nas wybawił, z potepienia wie
cznego ~as wyrwał, grzechy ·nafze zgła-

. dz~ł, Bofk.iey · fprawiedłiwości za nie dosyć 
uczynił, z Bogiem nas poiednał, Niebo nam 
pozyfkał, łafki wfzyftkie do zbawienia po
trzebne nam wyfłużył. Oto jak wielkie po
żytki na nas fpływaią z ~ęki Chryftusowey . . 
jale wielu dóbr 'Duchownych ftaiemy fię u
czeftnikami przez śmierć Chryftusową. Co
kolwiek w Adamie przez grzech pienvoro
dny ftraciliśmy, to prze.z Cbryftusa odzy
fkaliśmy, a nawet więcey nam Chryftus 
ziec;inał i wylłużył, niżeli Adam ftracił, 
bo j'ako mowi Apoftoł ~aweł S.więty, gdzie 
obfitował grzech, tam nadobfitowala falka 
przez Jiizus,A Chryfi:usa. Już tedy należy 

, nam naywięcey o t~m myslić, o to nay
ufrlniey fię ~arać, abyśmy tych pożytkow 
z męki JEzusA Chryfl:.usa płynących, r"ze- · 
czą fai:ną ftali fię uczetłnikami, a tych dóbr 
Duchownych, kt6re nam Zbawiciel nafz 
śmierci'ą f wą 'wyiłużył, przez niefzczęście 
dla grzechow, . i nieprawości nafzych nie 
poftradali. Zawfze fi" baw.iem to o Chry-

„ ftufit1 

I ' · 

I, 

,. 
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ftufie prawdzi, co o Nim Sym~on fprawie
d!iwy przepowiedział: Positus ejł in ruinam, 
(;i--5 'in rćsurrećlionem multorum. W1~lu jeft, 

·/ którym męka JEZUSA Chryftusa jeft im P?· 
wfl:aniu z grzechow, ku oświeceniu, ka u
pamię~aniu , fię w nieprawościach fwoich, 
lrn fzczyremu nawrÓcilntu fię do Boga, ku · 
prawdziwey po.kucie, za tym też jefi; im ' 
Chrylłus f<u zbawieniu. , Lecz wi~cey jeO: 
takich, J,tórym niewinna me ka, i śm :erć 
Zbawiciela, jett ku upadkowi, ku. zgubie, 
lrn więkfzemu ich potępieniu, a to dla ich 

'pr,zewr:_ótności, dla ich zepsucia r~rca, i ,u-
myiłu ikazy ;. bo. zapomniawf~,y powołania 
fwego. ąbowiązkow, przez króre Swięty'm 
jego zafzczycaią fię imieniem, a cnad to 1 
jego w fwy(;h urz~daoh potŁawieni fą N a
młeftnika mi, zap'1mniawfzy zacności, i świę~ 
tości fi:anu f w ego, nie podług praw Chry„ 
ftusa, nie podług maxym jego E,wangelii 
życie prowadzą; lecz f wobody i wolności 
we wfzyftkim fzukaiąc, prawie' fię niepr~y
iaciolmi być okazuią Krzyża Chryftusowe
go, brzuch , wygody, własne fatysfakcye · 
za Bożyfaczd fobie fl:awiąc ; slepo bieg~ 
pod Chorągiew Cza'rta, jego Ruchać po· . 

· ·. dufzczenia. jego pełniąc w nfoprawościacl:I 
wolą, -a fłuży~ Bogu pod Chorągwią Krzy~ 

. .ża". ; , 
. c 
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· źa Chryftusowego, w pokorze. w. u mar~ 
twieniu, cichości, w cierpliwości nie chcą. 
Patrz, na co i tobie Cbryfl:us i nayśw1~tlza 
Jego męka wynidzie, a mysl ą tym ~Hn~, 
0 to fię, ftaray ufilnie, · aby ci ku zbaw.1enm 
Dufzy twey . pciRużyla. Czegc;> abys był 

.: pewny, niechże twoia ną.ywiękfza· chluba 
bedzie w Krzyżu J1tzusA G,hryftusa, ko· 
chay fię w poniżeniu, ciefz fię, i ~ raduy w 
zd::rzaiących fię prze(Siwnościach, i dolę.
gliwościach, noś zawżdy rany Zba~ici~la 
na ciele tw.oim, ukrzyżuy ciato two1e. z Je· 
go pożądliwościami, um.artwięnie. JitzusA 
ChryCŁusa zawfze wyraza~ na członkach 
twoidt, aby i żywot Jego okazał fię na 
tobie. O Je:z,u naylatkawfzy! niechże mę· 

· ka twoia na.yświętfza b~dzie zbawieniem, 
śro1e.rć twoia życiem Dufzy moiey. W ra
nach twoich zachoway mnie od wieczne· 
go potępienia, we krwł ·t~oiey o~~Y! Du~ 
fzę moią z grzechow ~!lich, _pr~ez Krr~yz 
twóy wybaw mię od niepr~y1ac~ol mo_1~h, . 

·abym z odkupienia m11go c1efzyc fit; mogł 
na wieki. ' 

ME· 

· ' 

'M~dytacya SiólJmq. 

)\tlEDYJ:AC,YA VII. 

o .Sprawa.eh :Coo~ien~Jlch. 
' 

punkt .J wszy. u waż, jako wf~yftkiemi si· 
'. ła?1i ~o te~o . przykładać nę .po.winieneś, 
1zb~s . pilno 1 wytwornie odby~ał fprawy 
two1e dz ienne, i zwyczayne zabawy, do . 
któ_rych c~y to z Reguły, i zwycŻ'aiu Zgr~- . 

· madzooia, czy też ·z urzędu ń'a ciebie włoźo
nego, , ol?owiązany jefteś. Na dobrym albo· 
wiem, piI9ym i wiernym odbyw.aniu fp~aw 
dz1e~nych, i , zwyczaynycla za.baw, zawl-
1ła , -i zupełnie zależy dotkonałość~ ż.ycia 
twoiego. , Nie rozqmiey, iż, abyś powin
nęy ' . 1 ·przynałeżytey fl:anowi twemu do-

~ .fzedł Ćfo!konałości .' trzeba ci fi~ chwycić 
· •Xtrabrdynaryinych ' rzeczy,, trzeba ci coś 
. nadzwyczaynego czynić. Nie: Czyń„ tylko 

to, do ' czego ci~ Regu!a, zwyczay, i włas
ny urząd obowiązuie, odbyway fprawy 
twoie z.wyczayne i powinne, ? odbyway ' 
one należycie, pilno, wytwornie, a bedziefz'' 
do~onałym. O jak wi°elu wielkiemt świę
tem1 zoftali, k~órych f prawy nic osobliwe
go: i w ?cz.:( ludzkie bijąc~go . nie miały! -, 
~t~ry~h _zyc1e . było przed światem ukryte, 
1 mew1~dome, ftali fi~ wielkiemi Swięte01i, 
przyfzh do naywyżfzey do1konałości ma· 

E łemi „ 
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łemi i drob~emi rz~czami' podle fwe za• 
ba wy, male f we fprawki, , dzi~n~e fwe: l>ra- . 
ce, do'fitonale. pilno, i wytwornie ~dby:-va
iąc. Patrz jak łatwo, i ty_ ft.ać fi~ rnozefz 
wielkim Swiętym. ' Pewnie Jale łatw~ _być 
roożeft w pobożności, w świątobhwosci ~o· 
ikonałym : Patrz abyś doftąpH ~ys~kiey 
±yci'a bog~myslności, nie trzeba c1 u~tek~ć 
na pufzcżą, zo!l:ać . Kartuzem, choway 1e
no wierńie rpi!czenie, zakochay fię w oso

'bności, d.obrze z pilnością odprawuy dzie~
ne Medy.tacyit. Duchowne czy~ania, ~yrzylz, 
jak bogomy~lnyni b~dzi~fz. ,z .ebys d~fk~
' naley nabył życia 01ewrnnosc1, fu~nie~1a 
prze-zroczyftości, tiie dośći~, ci b~dzte,_ kie
dy pilno i wytwornie .bęqz1e_fz odbywa_ł co
dz ienne fumn1enia rachunlu, tyg~d'nio~e 
Spowiedzi, kwart~~ne . ~{ommunikacye, ze
byś w cnotach polląpił, złyc_h nało~ow po~ 
był niesworne namiętnłlśct w fobie umo· 

:.zy ł: a . n ie dośćże ·ci będzie, kiedy ,fię co
ri . • 1 10· teoo fam z folią rachować .,.z1en01e o (O 0 , . . , 

. QędŻie!;z, jak wiele w cnoc,1e ·p~ftąp1łes 1 
k tÓr"Ś ufkrómił pafsyą '? ktoregos poprze· 

. ftał :.lego zwyczaiu '? kiedy dzien~e pod 
czas Medy tacy i czy,nif., i one wiernie wy· 
'Konywąć będziefa rezolucye, i świę.te przed· 

fiew z i~cia. kit1dy codzienńie przez Ducho~v-: 
"' , · ' nych , ' \ . 

. _, 

·\ . 

I, 
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nyc? Kfiążek c_zytania, p;z~z tygodnio

' Wyąh ~onfere~cyi, i r;ozmow nabożnych , 
1h1chama', praw~e uftawnie do cnoty d · . , . . , o po· 
boznosc1, do_ regularności pobuązać fit; i za-· 
cbęcać będz1efz. · Słowem żeh , b ł S . . . f: . yys y w1ę-
ty~ .1 ze:V zec.h miar dotkonałym, czy nie 
dosć~e c1. bę~ą ' tak '. częll:e Komznu~ie, lub ' 
codzrenn,e MJzy Sw1ętey ~fprawowanie, tak 

g~fłe Spowiedzi, Plicierze, Modlitwy? Acti 
'"'.1elu . s .w!eckich Ludzi gdyby te wf~yft; 
kie ~ieli srz?dki • i pómocy do pobożności. 
pewn.1 ~~y. ś:viątoblhyiey żyli, niżeli Ty! . 

, Zwa~, J3k cię zawftydzą na Sądzie ·Bolkim 
tprawy t d · , _..e z1enne, t~ zwyczayne zabawy. 
kt~l"e . c1 . ~~guła, zwycz2y Zg'r'omadzenia • 
prz~p1smą 1 wyznaczaią, do· których · ej~ , 

u~ząd tw~y obowi11zuie, wfzyftkie fkładaią 

I . ' 

, pięk~y w ~Y,tn Zgromadzen iu· od tylu lat 
trwa1ący porządek, , wfzyftkie z nat,chnie- . 

~ia_ Boiki_cgo poftanowione, wfzyftkie arcy 
„ sw1ęte , . 1 nader użyte~z-ne. y będ~iefzże 

' ~e~ por~ądek miefzał? i będziefzże .- tale 
swięte~t rzeczami pogardzał'? i będziefzż~ 
tak poz~tecznych rzeczy zańiedbywał? i 
bedz1efaze w 1· n B fi . . .•. o ' 11ę oga przeciw1-ał ?-- Ja- , 
kiz był Bó(kj zamysł, kiedy cię, do tego ' 
ftanu powołał'? izali nie t„n b • ·-• . . . h . „ • .a ys w nr.„ 
-'Z-y t, · 1 zac owął fię podług· por~ądku ufta„ 

Ę ij no. · 
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nowionego, abyś przez zwyczayne "'tym .. 
· ftanie fprawy. i zabawy poświęcał fam fie
bie, wydofkonalał f ~ą Dufz~? Czyńże tak, 

a dopełnifz wolą Bofką. 
Puri,kt 2g;.., Uważ: 1ż . to, co cię je,fzcz-e 

ma barziey pobudzić i zachęcić do pilnego 
i wytwornego fpraw dziennych odbywani~, 
jeft to; iż-ile razy takowe fprawy, lub kto
i;ą z nich, c?Jy to cale z n1edbalft"'.a opu• 

, fzczafz, czy to leniwo i byle zbyc odby
wafz, tyle razy grzefzy!Z, zaiługę przed 
Bogie·m trocilz. a nie kiedy i b l iźniemu na
wet ~luzywdę czynifz .. · Miey to zapewne, 

' iż lub~ ani" Reguła, ani Zgromadzenia zwy
czay, . fam przez fiie pod grzechem nie obo· 
wiązuie, nigdy jeanak to ~yć nie ?1.oże, . 
abyś _ bez grzechl1 mógł ktorey zaniechać · 
fprawy Regu łą przet?isaney. lub zwycz'aiem 
wprowadzone-y, czy też _ do urzędu ~wego 
przywiązaney; bo w takowym _razre. za-

, ~rz~ przywi ązuie fi~ niepo fiu~r._n1on~ Ja_ko: 
wa pafsya j nam i ętność, )ekk1e . W~zen!~ I 
pogarda Reguły. świętego zwy czaru, nie
dopełnienie obowiązku z urz~du własnego 
wyplywa i ącego, · f przeciwień~wo _ I.a.se~ i 
uatcbnieniu Bofkiemu, nakomec, prozniac· 
two, ' zie ~a życie czasu, gnusność ·i leni w· . 
fiwo. A nie mnieyfzy je~ grzech die . po,· 

win, 

, . 
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. winney . zanicchywać fpr~wy, albo ją też 
gnuś_no, i byle rzbyć odbywać, kiedy fam 
Duch ~rzen.ayświę'tfzY, przeklęftwo rzucą 
na c_akow~ch -g~_uśnych ludzi, i w fwych 
po~mnośc1a~h. medb·aJyich. Maledićtus / qui 
fa~1t opus De,1 Jraudule~ter, c_zyli negligontq • . 
~Jako fię :mafz lęka_ć Jego pr"z!:łkl~lłwa, jak 
c1 fię go 'obaw'iać należy! Patrz, jak wiel4 
ką Dufzy twey czynifz fzkodę, prze~ ta· 
kawą niewierność i niepi"lność -w fprawach · 
twoich c.od.z_iennych. Przez każdą f praw" 
two1ą oalezyc1e odbytą. miałeś dla fiebie 

u ~oga po_tr~ebną pozyfkać· łafkę' , zafług ' 
· fobie przyczynić, Bogu fię przymilić i przy
p_odobać, za gl"Ze,chy f we ' e<?żkofwi~k opla
CIĆ, na N 1epo zarobić, aż o.to przez gnu.i• 
ność i niedballł:wa twoie co wfayftk;o tra• 
cifz, a nad co jefzcze gn._iew Bo.IKi ,na fie·. · 
pie ściągaf z, grzechow, przyczyniafz, w. 
n~d~r nędzny ftan Dufzę ~wą wprawuiefz. 

,Przytym zważyć ci n~leży, iż urząd, ktÓ· 
· ry c.i je ft zlęcony, .funkcya, która ci jetl: 
~~w1er~o·n_a, naywięcey fię _do · bliźniego . 

sc1ą~a, czy to w jego nawróceni~ do Bo-1. 

ga. ' I D~rzy' jego pozyfk~niu, czy W jego 
naucz!mtu,. obiaśnieniLJ, ·w jeg.o na1eżytym , 
wychbwaniu, w przyzwoitym edukowaniu, 

~dy wi~c .fpraw urzędu twego zani~dbiJi~f'z, 
. gdy . . 

'" 

/ 

' 1. 
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gdy ladaiako one ddbywafz, czyrlitz kr~yw
dę bliźniemu, a ::.o być nie może bez grze- 1, 

chu . . Nie czyń; więc ani fobie fzkody, a~i 
bliźniemu kr~ywdy, ani Bogu wzgardy. · 
,Sprawuy dzieło twoie, bądź pilnym, wy· 
twornym w fprawach twoich, na . famego 
Pana Boga ~e wfzyftkim fi~ oglądaiąc. 
.Mam teraz czego · żałować, mam na co fer-

, d~cznie utyfk1wać! , Oto Ro tylu lat życią 
' mego w tym Zgromadzeniu, tl;lk jeftem w 
~aOugi 'przed Bogiem ubogi, tak na dufay 
nędzny, prżez każdę· fpr.awę mogłem fobie 
w,ielkie tkarby Duchowne zebra.!, co raz 
barziey rość w cnotę, każda życja mego 
_i"abawa z Duchownym zy[kiem być mogła 
dla .mni.e, a ja teraz me wiem, cźyli fię z 
tylu ich, ,aby jedna znayózie, któraby by
ła godna oczu Bofkich, któraby mi pomoc
ria, i jakożkolwiek Dufzy moiey użytecz

na była. o jak to wielka fzkoda, nad któ. 
r,ą mi ferdecznie ubole.wać należy! Stano
wię na' potym ufilnieyfzego przyłożyć fta
rania·, i gorliwie odtąd pracować, nadgra.7' 
dzaiąc t<& ftiatę moi~. P~moż Panie, 

M&· 

. , 

. 
Medytacyo ósma. ó9 

' . . ' 

MEDYTACYA 'VIII. 
' o Po kucie. 

punkt .1_wsśfj· CT~az :: i~ będąc 'gr.zefzn.i-, 
· kiern Jedno z tego dwoyga obrac fobie 

musjfz, -albo pokutę, albo 'Piekło, albo pła
kać w czafie, al bo, płakać w wieczności: 
~ylu dopuściwfzy fię g.rzechow od, owego 

czasu, jak źyiefz na święyie, mafz nie od
bitą potrzebę czynienia pokuty; bo .bez 
'niey nie możefz fię fpocJzi~wać zbawienia. 
O tey prawdtie upewnia nas Bóg';w Piimie 
f w;ofm, i 'wątpić o tym nie można, iż . nic: 
zmazanego nie wnidzie do Nie.bielkiey ,Je~ 
roz.olimy. Non intraliit i1ream aliquid cąfr:· · 
quinatum. Zaty,m dwie fą . fzczegulnie do · 
Nieba drogi• albo niewłnno~ć. alb~ paku· 
ta. Pierwfza już n.ie jert: w t\vołey mocy, . 
dopuściwfzy fię tyl.u grzechow, któce ci~ 
z te..go błogoflawionego ftanu, , w którym 
po Chrzcie Swiętym zna~ńwałeś fię, wy-

. I 

zuły, a prz'eto druga c~ tylko, to jeft, po-
kuta zoftaie, inaczey zginiefz na wieki, ja· 
ko fam o tym Syn Bolki w Ewangelif. prze· 
ftrzega. Jeielj pokuty ' czyhić nie będzie~ 

, cie•. zginieci~ wfzyscy. Nisi pcenitentiaUJ 
1geritis, omnes.fimul peribitk Zginiecie wfzy· 
scy, mówi Zbawiciel, nikogo vd zguby nie 

wyi-
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\ w~imui~, ta ftrafzna pogróżka roś<:iąga n~ 

'1a wfzyftkich, każ8y grzefznik musi, albo 
· tu pokutować, albo na drugim świecie, al
bo fam mą karać grzechy f woie doczesnie, 
abo będzie karany J,)d Boga .wiecznie. Po

'tępieńcy w Piekle frogą czynią poku~ę. pła
czą, narzekaią. jęczą. o ftrafzna; długa. 

· ale niepożyteczna pokuta! . ~okutuią tam 
za ~o, że ~yią'c ·na · świecie zaniedbali po
kuty. Samo wspomnie.nie i bo·iazń tey tak 
lhafzliwey pokt1ty.· którą ' potępieni czynić: 
będą n~ wieki, 'm1ałuby każdego -zachęcić. 
j pobudzić do czyn~enia· prętkiey-. i fzcze· 
rey w tym Ż}ci u 'pokuty. Grzech .. 1µlornen· 
talny, całey 'Wieczności łez jefr godzien „ 
.o j,akoż wiele ich wylewać powinie~ ten„ 
któri niefkończoną prawie grzechow po
pełnił liczbę! O jak już . dawno. grzefzyfz„ 
a o po.kucie i 'pomyslić r~czerze nie-chcefz!. 
Czeka ~óg pokuty, i nawrócenia twego, 
a .ty · od czasu do cz9su onę: odkladafZ, i 

· także to ga.rdzffz -fkarbami dobroci .•. i ciar
pliwo~c~ B ,1g=il ~wego'ł mafzże być złym, 
dla . tego że on jeJt dobrym? cz,y powinm1ż . . 
cierpliwość jego ilużyć twoiey niezbożno-1 
ści ~ czy powinnaż fprawiedliwość jego być 
w niewoli u twoiey przewrotności? Po mi· 
łofierdzi'u naftępuie ._ fprawiedli'1t>śĆ; a zła 

one-- ' 

•, 
, ' 

/ ' 
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onego za~ywanie pociąga ,za fobą pomftę. 
· Już ci to dawno. jak powiadafa, że chcefz ' 
vd'mienić życie cwoie, a przecie nic tfotąd 

_nie uczyn'ileś. a~yś - był przyfaedł ~o' tego; 
ju _ż to wiele l!it, Jak ,obiecuiefz Bogu popra· . 
'W.iĆ fię w tym wyftępku, porzucid to złe 
tewarzyftwo ,' wy n iść · z fi;anu tey ~z ieblo
ści, być cierp'li wfzym, nabożn i'eyfZytn, ."bar
dziey ~5obnośó kocha.i ą.cym, a gdzież ta od·· 
tniana? Czemuż odwłóczyfz nawrócenie 

,twoie o~ dnra do dnia'? Ey poftrzeż fię ! 
. Bóg .<>itz tak, dawn~ do pokuty wo.la, a ty 

·fi~ .nie p.orywafz~ Bóg tak długo poprawy 
twey czeka~ a ty grzechu da grzechu przy

.daief.z.. Bóg t'Yego nawa:ócenia pragriie, a 
ty co raz, daley -od riiega uciekafz. Ockniy 

· fi" z .ak cięikiego letargu, porwiy te grze- . 
ćhowe wię.zy, we,źmiy fi~: do, pokuty, do 

' którey ci~ Bóg wzywa,, i. tak potężnie po· 
·budza. ,Ach miło6ei:dzie Bolkie_ to fpra. 
w,ilo,, żem dotąd nie zginoł, ;, żem. dotąd po
tępionym nie zoflał, długo, nazbyt móy 
Panie "'nofiłeś; i cierp.iał~Ś; ~.i~ipra.wośc.i,: in~
ie, dłuf:o nazbyt zwłócz.yłeś karę: •. na któ: 

''rą, ' złościami mem,i zafłuźylem. .• ~iec dziś 
juz o dob~y .f1tzu, dziś: przeftail( ~fzyft- : 
kich złości mo_i~h ~ i za nie pokut,ow.ać z.a· 
czynam, dziś · zły~h · nałogow- C?dftępui~, • ' , 
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1 łz.~mi pokutne mi nogi two ie nayświętfze 
' polewam. aziś mysi i fer~e ocj z leg~ od-

'·· wracam, a do Ciebie -Stworcy, Pana i Bo· 
. ' ga moiegą, ~ałą fię Dufzą n~wracam. . 

Pimkt 2 rri; Uważ: iż. terazn1eyfzy, _prze. 
o \ . . 

fzly, jako też i . przyfzl~. czas, powinien · 
ci być mocną do pok~1ty pob~dką. Czas al
bowiem przefzly wyll:aw·uie ci ~rz~d oczy 
niezmierną liczb~ grzechow, ktores ~opel· 
nił. Swięte Sakramenta, któreś fpofanował. 

' Swiete · sluby. któreś zgwałcił. Swięta Re~ 
. g.uly, któreś twemi przeftępftwy zniewa

i' żył• dobre ,uczynki, kt_óreś .opuścił, mały 
poR:ępek w cnouch, _me. w1~lk,ą W złych 
11alogaci1 poprawę, a moze 1 z.adney d~·
tad nie było, drogie dni i momenta mi-

. 'z;rnie {hac.one, a nigdy nieodzyfkane, złe. 
. , przykłady, i zgorfzenia innym dane. O co , 

,. , za przyczyna żalu, jaka p-obudka do p~· 
Jcuty! a czy znaydziefa. tyle . łez •. czy mailó 

( ' tak wiele sił, ,abyś opłakał ty!~ popełnio„ 
nych grzechow, abyś odzyfka.ł tyle utra
co~ęgo dobra. a,byś. nadgro~ził ty,le zgu
bionego czas,u'? Czas .ter~zn1ęyfzy ~yfta~ 
. wµie . cl \Vie!oŚĆ dobrodziey ftw-. kto re Cl 

B6g wyświadczył', a których ty ' na~złe u. 
i.yleś, Duchowne zabawy, Medytacye, Kon. 
Jęrencye, z kt.órych n~e pożyt~owaleś,_ Spo_ 

· Wie· 

' .. ·' > 

.1· 

. lUedgtticya ósma. · . 7 3 
wiednik~w upomnienia. Prżełożonycb prze- · 

. ftro?i• Współbraci dobre rady, któremi ,po • . · 
gardziłeś, niepohamowa'nę do złego fkłon
ności; które co raz to barziey górę nad to-

. bą , bior'!: złe nałogi , w kt-óre zabrnołeś. 
SJrnż~nie f~rca, zaslepienie rozunm, zmy- ·' 

' 1łow om:~um,e.nie, fidla,· w Juórych cie czart 
uwikłał, ria4oniec krótkość iycia, ~ któr~ 
jako _błylkawica niknie, jak dym roschodzi 
fię i ginie. To wlZ ·ftko pewinno cię po* · · 
budzić . i zacb:cić do . czynienia pokuty .. 
~zas też przyfzł.y, ctzteryć ~zeczy ok~zu-· 
Je. Śmzerci go4zine. nPd k.tó~ą -jak nic nie. 
maf~ pewnieyfzego, ze przyidzle. tak nic. 
ni~ mafz niepewnieyfzego, kiedy n11deydzie, 
ktora fię zawfzę ku tobie zbliża.. i nierów
'1ie ' bliżfza )ett niż mniemafz. Strofzliwego 
Sędziego, przed· którym ftanąć musifz, ktÓ· · , 1 

1'ego ofzukać nie potrafifz. przed którym 1 

~~aić fię, n1i~ podobl,la. Piekło. którego m~-
k1 fą uftaw1cznę bez przerwania. wieczne 
bez końca, Ni~bo na kwriec, któr~ c:ię wof ... 
ny m uczynić możę od ·wfzelkieao' niefzcze· 
'. Jl • •• b "" 
sc~a, ktore cię napełni wfzelką fzczęsliwo-
śc1ą. O jak ~ielką ztiid · ąiafz mieć do p~ • 
kuty' pobudkę! O wjęczną nigdy. i za"wfze!' 
o wiecz?~ści: która fif nigdy niefkończyfz! 
.~d~b-ymc1· myslal o. tQJ1je. oigd,yb:ym byt 
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n.itl zgrzefzył. O Niebo! jakoieś pożądane! 
o P i ekło! jak,oieś ftrafzne! · O czafi.e, jako żeś 
krótki! O wieczności, .jako~eś długa! O jak· 

·by 01ądrt:mi, jak faczis!.iwem\ wfzyi;_cy by. 
,)i, gdyby my_slili o rzeczach przefałych, 
gdyby ~ważah terazniey-fze, gdyby uprze-

,diali przyfz!e! Z: ci'G fumnien.1e tw_oie o 
jawne, ciężkie, 'i fzkaradne grzechy nie ob. ~ 
"wi~ia, ty in fi~ . marz za bespiecznego, ro· 

2umiefz. iż c'i pokuty czynić nie potrzeba. _ 

, A- h, jalvfię , ci~żko zawódzifz! Cóż to ho
w.iem f ą tą twoie uftawne, jak ty mniemafz 
defekta "' i niedofk.onafości, 'te twoie codzien-

- n.e, do 0kt6rych przez tyle lat ' prz.ywykłeś, 
·p.owfzedne,.jak fobie pod'chlehuiefz, grzechy.f 
1ohmowy, kJamfi:wa, popę_dliwoś.ci, faemra- · 

nia, miloś.ci hratedkiey targania, pokoiu ~ 
jedności · zrywania? Cóż fą owe _zmyGo,m· 
pobłażania' I naturze, we wfzyftkim doga
dzania'? ,Co fą owe ufławpe ,na Medytacyach 
p oziewania, na l{onferenc~a~h ~fi1:Ymani3, 
czytania DLH~hownych Książek, i innych 
pobożnych ć~iczeń opufzczania '? Co fą 
owe ' ze złym . nałogiem _gręboko wkorze
nione we wfzyO;kich prawie, i w riayświęt· 
fzych rzeczash nieczułość, oschłość, .gnu-

1 ' 
sność, oziębłość'? C?z f ą. owe z pogorfze. · 
niem i~nych świętych , Reguł, i slubow 

· gwa~ 

... 
, <' 

\ ,. 

' 
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gwałcania" czasu drogiego 1narne trawie-
. ni a, p~-winności, i fpraw dziet· ycb byle 

zbyć odbywania, Ducha S, natchnieniom 

opierania Hę'. z~r~zot fumnienia z rozmy

fłu przytłu~1pn1~ : Ah non:en 'habes, quod f!i· 
V?JS, CJ5 nJOr/UUS es. umarłym jefteś W oczach 

. ·~o~i.ch, · ab~ i erzłym. Chryftusowi, pełen 
c1ęzk1ch grzechow, · złych nałogow. Wie-

' . le' o fd bie trzym1fz i rozumiefz, ~ a ty nie . 

wiefz o tym, że miser es, & _ miserobilis, 
' "~ O.,:> ' O..ll Cl pauper, o ca~us, o nudus .Ąpoealip . 0 . 

_ Sluchayże rady, fa mego . B oga. Panitentiam 
age~ czyń pokutę, opłalrny grzechy, t~oie,' 

~poprzeftal1 d,efe.l<tow, porzuć próżne za ba-
, wy, ótrząśnii fię z tey gnu~nósci i Jeoiw

ftwa, p praw zie zwyc:ząie. pilnuy regu
larności, choway 'Swięte Reguły, bądź go
rą~y w modlitwie, wytworny w Du chow. 

I ' . . 
_ nych Exercyach, pilny w twoic~ .powin-

·1-· noś.ciach, ina·czey bóy fi~ tego, .czym tam. 
że Bóg grozL Veniam ad te tamquom Jur, 
& nescis, qua hora veniam aa t1. Umlmie :Ci' 
Bóg laiki, ikruci Ż.Ycia ,"o łózko śmiertel-. 

. ne uderzy_. i pr.zed · cia~em i Swiata fprząt
nie . . U przedzayże fzczyrą a prętk11 poku-
tą, tę tak ftrafzliwą ka1". Bofką. . , 

. Pu~kt 5ci., U waż: iż jeżeli pokuty czy • . 
nJĆ n~1 b"dz1efz, , nie bfłdziefz zbawiąrym. 

' ' - · a je~ 
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a jeżeli jey prętko czynić nie będziefz, ni· 
gdy jey tzJnić nie będziefz; bo nie hędziefz 
iniał tego czasu, który teraz marz, nie 
będziefz miał tey łafki. ,która cię teraz do 
'pokuty wzrufza, nie będziefz miał ~ey wo
li, · tey ochoty, którą teraz w fobie czu
iefz, kto zie zażywa czas1,1, ·temu Bóg nie 
pozwala więcey czasu, kto zie zażywa ła
tki, temu jey Bóg umyka, kto ni_e Rucha 
dobry.eh ' natchń'1eń, i wzrufzenia ferca f\yę~ 

·,· go ku pokucie, tego Bóg zatwardza, i do· 
pufzcza mu wpaść w oftateczne owe nit:- „ · 
pokutowanie, za kt6rym nieomyl~ie na· 
ftępuie wi'eczne potępienie. Umieramy tak, 
jakośmy żyli, &d zie Żyiefz.a pokutę odkła· 
.dafz, chyba· przez cud dobrze un~rz~f&. Łotr 

, na K.rzyźll u·mierai ąc jefi: ~bawiony, choć~ 

byś więa był i ~~yw.iękfzym grzefznikiem, 
nie rospaczay, alejeden tylko ' był tak_i, n•·· 
zbyt nie-Uufay. Nie dufay nie wielu 'przy. 
kładom tych, którzy :tJ.e żyiąc, dobrze po
marli : ,Bóg jak nm.fię podoba używa ła· 
fki, aJbo fprawjedliwosci, dfa utr~ymania 
ludzi w nadziei, _albo, w boiazn~, a czy jefl:. 
żeś ty Panem łafki. Jego? możefzże za· 
trzymać ręce fprawiedliwości J~go '? Obie· 
c-ał ci odpufzczenie gr2echow. twoich, je· . 
ieli pokut~ .czynić b~dzieft'ł ale . ci nie o- · ~ 

bi•· 
' . \ 

I 

Medytacya ósma. · 77 . ' 
biecał . dnia jutrzeyfzego, abyś ją czynił. 
O ·na cóż· · mafz zwłóczy ć, co koniecznie 
l~iedyż tedyż uczynić trzeba będzie, , chcac ' 
zbawi.enia doftąpić ! Czy Gufznafz na 'ty'~. 
co być może, albo nie, zasadzać zbawi'e
r1ie fwoie '? Bydź może, że czas do po ku· 
ty mieć będzie f z, ale też być może, że 
go mieć nie będziefi. Czas,; w którym o 
tym myslifz. ledwie je ft w twoiey mocy, 
Jl c6ż prŻyfzlP- lata'? b móy , B<1że,'jak to 
dlugo odwlo.czę. czego nigdy na zbyt pręt· 
ko uczyn i ć nie mogę! O jak dlugo w tym 
trwam, czegom njgdy czynić ńie powinien 
by l! tak d ługo trwam w grzechach moich, 
od tylu lat leżę w złych nałogach rpoich, 

. a poprawy życia za'niedbywam,' pokutt; ~
fi:awnie . na c~as daJfzy odkładam. Znam 
o dobry Jirzu wie~kie w tym niebespie· 
czeńftwo moie; ftanowię już bez odwlófd 
fzczyrą czynie pokutę, grzechy moie' o
pła'kiwać, źybia_ poprawić, jefzcze mi .do 
tego z. rr.ifofięrozia twego użycz czasu po:. 
trzebnego, 1 i lalki twey ! Mogłeś' mię już 
dawno zgubić ~ i 'za grzechy moie pot'ępić, , 
a dotąd cierpiałeś, czeka iąc pokuty moiey, 
i poprawy, niechże;: twe oczekiw.an'ie płon
ne nie będzie„ potężną lalką twą nawróć. 
mi~ do fiebie, a ja i~ nawróc~ do ~iehi•• 

Pr~yi-:. 
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Przyimiy o Panie naymiłoflernieyfzy t" 
moią wolą,' a utwierdź mi~ w tyru, prze,d
fięwzięciu łafk\ twoią; bez którey pomo
cy me uczyni~ nie. mogl&. Zmiłuy fię na
demną, a zbaw mię. 

D Z ~ E N T· R Z E ~ I 

MEDYTACYA IX. 
· ·o Czfsteg a oobr~!I Spowieozi. 

\ 

pun_kt .Jwszy. ,V~aż: · iż częfto powińieneś 
. . ~o Swiętey - przyftępować Spowiedzi. 
Spowiedź gł bowiem .Swięta jeft naypew
nieyfzym· śrzodkiem do otrzymania u Bo
ga odpufz~Źenia grze.chow nafz~ch, pozy-

, fkania utraco'nych przez grzech zaiług., zie· 
dns~ią potrzebnych łaOt. Spowiedź Swięta 

, onmywa i oczyfzcza Człowieka ze wfzyft
kich zmaz grzechowych. czyn'i go miłym· 
Bogu, poświęca go, przeciwlco P?kusom u
macnia, w ddbych,Przedfięwżięciach utwier· 
dza. ·Częftq grzefzemy, częfr? fię też przez 
Swi(tą Sp~wiedź oc:Zyfzczać winniśmy. 
Nie mafz Jepfzego ha~ulca na utrzymanie ,,. . 
człowieka od złego, nie mafz lkute~zniey· 

· fzego fposQpu, ga „oprawę .nadp,sutych o• 
byczaiow, jak Spowiedź Swięta. Sluźy on.a, 

· j · barzo po1t1aga do tego 'abyśmy nas fa
' mych 

M edyt~cya IJ__ziewiqta. ? <j 

mych dotkonale. pozoali, aby grzechy, 'de. · 
fekta. i niedolkonałości ' I)afze, przez 'nie- ' 
fzczęsliwe długie w nich trwanie -nie obró
ciły fi_ę w nałog'. i głęboko fię w ferca na• 
fze nie wlwrz_emły. Spowiedź -Swię,ta Vł 

·dobrym nas utwierdza, na pokusy uzbra• 
ia, . od ~p.adkow bróni, · od. ozi~błości, i r~
zw1ązlosc1 zachowuie. Jle razy fię fpowia- :' 
dafz, tyle razy karzefz fiebie farnego za , 
·grzechy fwoie, dosyć czynif.Z za nie .Bo„ . 
fkiey fpraw1edliwośći, błagafz Boga na cie-· 
bie zagniewanego, od"1racafz od fiebie ka•. 
rę j. pomftę Jego, n~ którąś zatłui'ył, ube
spi.ecz~IZ , 2bawienie two ie, nabywafz· PQ" 
kom, f odp?czynku dla fumni~nia twego. 
Uznaiefzżę; co to za dobro,' jak ' wielki~ .Du· 
cbowne pożytki' zswierai<1 fie w czPftey 

I • • I "'; "" 1 "(; 
Spow1edz1? znafz to dobrze. ·A czemlli; 
tak fię oci-ągafz do niey przyftępc.1Wac, z 
lada przyczyqy oney zaniedbuiefz '? Cze-

- ' muż, do tego . tron~ miłofierdzia Bofkiego 
pr_zybliżyć Jenifz fię , i zwłóczyf?'? Czy ·nie 
w1ef~, .żeś · Boga tak wiele razy obraził1 
c_z.yz ca nie miło, że mu tak foadno uczy
nioną krzywdę. nadgrodzić możefz, i z mm 
f1ę . tak łat w.o poiednafz'? Ni~ możefz lepiey 
Bogu dosyc .uczynić za grzechy twoie, ja
ko upokarza1ąc fię przed nim, i z żalem 
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wyznaiąc przewinienia tw.oie_, zaRużyieś 
nie raz na Piekło, cóż ~edy za pociecha 
<:>kupić fię _ ż mąk wie~z'nych, t~k małą rze· 
czą'? Ni·~" mafz sni pokoiu', ani fpoczynku, 

-„a fumnief)iu twoim, bo jakże pokoy w Du
.. I, f.zy twoiey mieć możefz, zie z Bogie~ źt . 

iąc'? uftawnie cię dręczy robak fumme_ma, 
. trwogi i boi aż.ni na cie~i~ ~ij11· Znaydz'.efz 
pokoy O.ufzy ~wey ~araz, pk .fię, z Bogiem 

1 

poiedna!Z przez Sw1ętą Spow1epz .. U.chy. 
bianie cz~fi:ych Spowiedzi pocz_ątk1em by
w~ 'rozwiązłego życ'ia, i zepsucia dob~yc~ . 
obyc~aiow. O jak wiei~ dobryc~ _na.wet 1 

pobożn'ych, rqgularnych 1 Bogu w~erme iłu· 
żacych, że niefzcz~sliwie p1'zez gnusność, 
i ieniwftw~ zaniedb~!i ~zę'ftych Spowiedzi, 

od pobożności, . od ła~i Bolkie:y mi_zern~e 
odp~dli, w p0kusaćh i grzecJiach uwikłam. 

, powołania nawe-t farnego odftąpili ! ~atrz„ 
aby.ś i ty na tak opłakany _ n.ie przyfzedł , 
koniec. Potrzebuiefz ła(k Bolktch, dobryc~ 
rad zb'awiennych przeil:rog' a gdz.ież te
go 1pewniey . i łatwie'y doftąpi_fz_, jak prz.y 
Swietey Spowiedzi?, Po~rze.buiefz, aby c1" 

· upp~inano, ducho.wnie karano, oczy ci o· 
. twierano, od .złego powściąg~no, do dobre· 

go pobudzano •. w pokusach ratowano, W 

- 111padl,ach dźwigano, w trudnościach ~spa~ 
- ma .... 

\ \ I 

I 
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magatio •. w/wątpliwościach nl!uczano. A 
gdzież Cię to dokładnie,y i ~espieczniey d:Zie„ 
ie, jak yrzy Swi~tey SpowiecJ:zi? O Dobro• 
ci Bo.g~ ~oi~go,~ jak~etn ći mocno obow.iq
zany, ·ze m1 opatru1efa dobrotliwie tak ła
~we Iekarftwo ·na choroby -ii rany Dufzv m~
iey ! A cóżby fiiz ze mną działo, gdybyni 
tey. ucieczki nie miał 1 gdzieżbym był. te· 
raz, gdybym nie miał tego fposobu rato. 
w~nia fię, i p)wróc,enia do' tw~ier ł~·fki'I 
o_ jako fzczęsli\vi fą ci, któ'rzy fię . cz~fto 
obmywaią w tey łaźni · krwią JEzpsA po· 
święconey ! Niefzczęsliwi ci·'. którzy wol:g 
gnić i śmierdnąć w grżechach i niep~awo„ 
ściach fwoich, niżeli . w tey zbawien.ney Sa
dzawce fumnienia fwoie oczyfzcza~. woll1 
fchnąć na . Dufzy, ba i umierać na wieki, 
niżeli tego tak zbawiennego użyć lekar
ftwa. Zachow.ay mię Panie od t~y slepoty! · 

Punkt' zgi. Uważ: iż Spowiedź·. Swięta 
ni~ może być Dufzy ,Człowieka użyteczna, . 
i pomocna, tylko gdy z należyty_m pr~y„ , 
gotowaniem, i z powinne~i kondycyami 
do niey konłec1znie potrzebne mi jeft: . odby„ 
ta: Trze_ba przeto koniecznie wprzód do· 
~rze fi.ę przysposobić, nim do Swiętey przy„ . 
ftą-pifz Spo.wiedzi: trzeba wfzyftkiemi fils· 
mi "dobywać fi" na należyte, i koniecznia-

F ij . do 
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do dobrey Spowiedzi potrzebne kon'dycye, 
bez nich albowiem odpraw10na Spowi·edź, 
ci"żkim ftaie fili św iętQkrad2:twem, i grze- . 
chem śmiertelnym. o jakież.by to było' ftra-

. -fzn~ poftanowionego 'od Chryftu·sa po,rząd~ 
ku prze~róce~ie, gdyby zamiaft tego, co
by~my fi~ - mieli oczyfzcz.ać przy, Ifonfef- · 
si~nal.e, mybyśmy przez nafzą gnosność 

.na jawne ' wy.dawali fię niebespieczeńftwo, 
winnieyfzemt przed Bogiem odchodząc od 

- JJi~go, niżeliśmy tam : pry;yftąpdi. Winy 
te, k'tó-rycli fię fp~wiadamy ,' być ~oże; 
źe tylko powfzedne rą. i z miłofierdzrn Bo. 
fkiego pospolicie też nie bywaią _ grzech a· 
mi cięźkiemi, ale jakożkolwiek bądź, że 
grzechy te fą tylko powfzedoe, jeft jednak: 
obowiązek ścifły pod grzechem ' śn1iertel
~ym ,, _żeby fpowiadaiąc fię onych, ~ieć za 
nie żal prawdz:iwy 1 ferdeczny, oraz fzcze
re. i· mocne Poftanowienf'e wyftrzegania ,fi~ 
ich na potym jal~ nayufi!niey, jeżeli tych 
dwó'ch rzeczy nie mafz, Spowiedź nieważ- -
na jeft, wielkie fię popełnia świętokradz
two, i ną złe fie zażywa Sakramentu Po-' . "' ' kuty. ; Zafl:anowże fię teraz nad fobą, O• 

beyrzy fię na twoie dotąd ~zyni'one Spo-
~wiedzi, u'waż, z jakim przygotowaniem, z 
jakim przysposobieni~m do ni_ch . przyft~pO· 

wa· ._ 
, . 

/, 

, ._. I 

. I 

I 
l 

'. l 

I 
•I \ 

'I 

' ' 

, Metlgt'acyą Dziewiata. · . 8 ""' ' . „ ~ :J 

w~łeś,? czy zdoby~ał~ś fię na · należyte. i . -
~onieczn ie potrzebne dyspozycye 'i Ach · 
'niafz fię · czt1go obaw.ia~ i· l"kać !' Przywy
kłeś do cz~fłych Spowiedzi , i' tak fpowia- . 
dać, fi~ ·we zwyczay, ci 'fię już obróciło., 

· idzi~fz .do Spowiedzi bez należytego zafta
now1ea1a fię nad fobą, nic, lub ~ało co w ' 
fumnieni~ fwoie weyrzawfzy, o cym, abyś..·· 

' fobie grzechy fwoie obrzvdził, abyś 'za ni'e 
dla miłości Bożey . fz~zer;e i~łował, aby~ 
zawzi~ł ,ftateczną i mocną wolą, do nich 
fię już więcey nte wracać, ledwo ro pómy
slifz, uderzywfzy · fię który' raz w ·piersi , 
i to tylko pp~ierzchownie, prawie jakby 
dla c~remoniaJu, idziefz. do.Spowiedzi, opo

·wiadafz Kap f-anow1 grzechy twoie, lecz .bet.i 
_, wfzelkiey Kompunkcyi i fkruclry. Cóż te~ · 

dy r~zumieć o twoich Spowiedziach, co fii· 
dz ić o onych? Czy nie czuiefzże fam wief
kiey potrzeby, abyś Spą_wiedzią Gęoeraln11 
prnefzle tWe Spowiedzi napr;:1wił, ftraty je• 
dnak i fzkody przez tyle swiętokradzklch 
Spowiedzi na Dutzy po~iefioney, juz lligdy 
~ie powetu.iefz. Dziękuy Bogu, żeć pozwo· . 
ltł tych swiętych .Rekollekcyi, na ,ktorych 
bl~dy ~.przefzłych Spowiedziach ' popełnio· 
ne ~~z.efa poprawić, Jecz bądź, na potym 

· oftrozmeyf~y, przez gn·uśność,. i nieczułość 
·ewo-
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twoią nie -.obraca~ tego na potępienie, co 
Bóg na zbawienie twoie poftan~wić raczył. 

Punkt 5fi. U waż: jakich mafz używać 
fposobow1 abyś f powiedzi two ie zwycz.ay
,ne -dobrze, i ·nalezyCie czynił. N~yprzód: 
.Nie żałuy czasu na potrzebne, i przyzwoi· 
te _przygotowanie .fię 'i przysposoł>itmie Du- . 
fży twey, d~y fobie czas należyty, abyś 

_!ię dokładni.a ·z fumnieniem twoim poracho
wał, • abyś ferce twoie fit rufaył . . Zab-aw fi~ 
nie co Duchowne.mi uwag~mi na obrzydze· 
nie f:frzechow t.woich, upok~rż fię głęboko 
przed ·Panem Bogiem, czyń moc~e i fta. 
teczne prz;trzeczenia, iż .Gó jut· wiecay 
obrażać nie c/icefz. Użyi nabożnych "mQ· 
tłlitewek, Psa!mow, pokutnyci:I na rozrzew
nie_nie. ferca twego, dla Kompunkcyi ~ !kru
chy„ Przeto ftrzeż, fi~, abyś czas na przy
gorowanie fię do Spowiedzi naznaczony·. 
innym za~a~om nie oddaw;ił. Pamiętay pa 
to. i~ nie mafz_ w zyciu t\'voim ważniey
fzey fprawy nad tę, abyś dobrze i należy
cie do Swiętey Spowiedzi ugęfzczał, a na 
niey z Bogien~ fię poiednał, fumnie-nie fw~ 

· · oc~yścił. Nie . nie c'zyń· w tey mier~e z po
sp1~c.h.em, sl~po nigdy do Swiętey Spowie
~ dzt n,e · pr~~ępuy, nie dufay też nazbyt 

fobie, a potr:aebnych koniec~nie A-"tow ża-
- lu , 

/ 

' 

' · 
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lu, obrzydzenia grzechow, - m~cnego . po, 

, prawy przedfi"wzięcia, d~ Jameg°' nie od· 
kładay Konfefstonału! bo fię !atwo, _i pr~t
ko . fam, zdradzić; i ofz4kać _ możefz. Po- , . 
wtóre: Każdą Spowiedź 'tak czyń, jak hę· _ 

/ d~iefz cho,iał onę czynić ~ godz_inę śmier
ci, boć nie w}efz. dnia ani godziny, każda 
Spowiedź. twoia może być oftatnia, nie Je~ 
d.eń ,. nie f~tny oftatni raz fię fpowiadal, a 

· o tym_ nfo wiedziaJ, fzczęsliwy, jeżeli do~-
, brz~. zgi.nil:>ny na w ieki, feżełi zle, i w two- , 
im źyciu jedna Spow'iedź będzie 9ftatnia, 
a .pe w n.ie o tym . wieazieć nie będzie'fz, t~k
że każdą czy..6, jakby była. oftatnia, a pew.
n-ie wfZyftkie dobre będą. · Potrzecie: wy
znaway gnechy· ewoie na Spowiedzi .Czcze.,. 
rze i dokładni'e. ut'-.i11:ier:ay fumnienie ~woie 
z. wfzelką p;ufałością Kapłanowi, ,~adnych 
nie zażywa'iąc' ogródek., anj ·zdradliwych. 
fposobqw na pokrycie i umnieyfzenie grze„ . 
chow twoich·, day fi~ dobrze poznać , twe- , , 
mu Spowiednikowi, aby ci mógł_ potrz·e- ..r 

bne dać rady i p-rzeftrogi. Czę!l:o umiera· 
· ią chorzy, gdy fię zupełnie i fzczerze Do

ktorowi nie powierzaią. Ni~ możefz być 
fam dla fiebie Lekarzem, ani Przewodni· 
kiem, boby cię pew~i~ nie po~ządna miłość 

· zaslepiwfzy do wieczt1ey zguby przywio· ' 
dla. 
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dfa. Oddayże fię zupełnie twe~u Spowie· 
ć:łnikowi, wyiaw przed nim wfzyłl:kie cho
roby ,Dufzy 1wey, a fł~chay r~dy jego, 
day mu ffę rządzić~ gdy c i ę choć przyo
ftrzey u_pominać będzie, gdy ,ci n'ie· będzię 
fol go~ać, a_ni p,odchlebiać,, gdy i przy kr•· . 

' go ućl:u na rany Dufzy tw.ey nalewać hę~ 
dzie, nie porzucay gó, nie odbiegay .one
go: bo M e!ior<i Junt vulnera ' diligęntis, quam 
J raudulenta oscula odientis. Prov: ~ 7. 

' ' I 
i ' ł 

MEDYTACYA X. 
o KonOJJC!Jach ·Jo Jobre!!_ Spowieazi 
. ' przynaleŻqc9ch. 

,. 
p unkt .J ft1Szy. U waż: iż pierwf~a kandy· 

cya do ,do brey Spowiedzi przynależąca, 
_jeft Rachu~ek- fumnieni~. Zeby dobrze fl~ 
wy~powiadać, trzeba fię wpr~ód '. należyc i e 
z fumnieniem l\Joim po~achować, trzeba 
w fiebie fameg~ w n iść, zayrzeć w fam grunt 

ferc'a f w ego ,' aby wiedzie-ć, eo fię w nim 
,. zawiera ' i znayduie, ' ti:zeba obeyrzeć fitG 
na wfzyftkie fprawy i poftępki fwoie, trze· 
ba zważyć, czym fi~ przedw Bogu i bli
źnie~u wykroczyłq, trzeba _ roztrząsnąć 
,wfayfikie fwoie mysli, żąd~e, pragnienia, 
mowy, fłowa, fprawy. Trzeba zaft~no

wić 

. ,. . ,. 

' ! 

' ' 
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wić fię n:;1d f wemi 1kłonoościami, nad fwe
mi. pafsyami, zwlafzcza ~ad, ten;ii, które 
barziey ·w nas panu1ą ~ . z'ąftanowić fię 1nad 

powierzcbowne'mi , ciała nafzego zmytlami, 
widzenrem. H:i- fz~niem, powonieniem, do• 

· tykam"'m, czy fię l<tÓrym z nich niezgrze
fzyło '? Trzeba ftawić fob ie na · mys(i świ~-. 
te Reguły, siu by, obowiązki, i powinno.. 

ści ' ftanu" ~ urzędu f w~go, ·i miarkować. 
jak fi" tamte zachowało, jak fię ty m do· 
syć uczynił9, czym fię tu wykroczyło'? Nie 
dość zaś, .że fobie grzechy farne przy porni· 
nafz, trzeba jefzcze . przypomnieć fobie ich 
liczbę, ok r,!i~źności, zwłaf.za te, które grzech 
od grzechu JÓŻnią, albo on powiękfzaią. 
.Zatym uważyć powinieneś., z jakiego powo· 
du owo 8owo przykre bJ1źniemu wyrzekłeś, 
·czy z Jkryt'ey, a .nfoże już dawno zawzię~ 

' tey kU. niemu . niec~~ci, z chętki zemfty, 
wet za wet oddaiąc? Czy phez ow~ Kon

, fratra ~aw)tydzenie, bard~oś go riie zasmu• 
cil i utrapił'? Czyś od d~ugi_ego 1 ftronił, i 

' unikat z pogardy onego, żarty z Konfratra 
czynił,- tym umyRem żeby~ ,go przegryzł, 
do żywe~<? .·mu doiął'? Czyś t~ lub ową 

·. Regułę zgwałcił z pogardy, ze zwyczaiu, 
ze z lego nałogu 1 Ze by zaś to wfzyftko 
należycie zważyć, roftrząsnąć, i fobie ptzy-_ 

po-
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- pomnieć, nie nialo do teg,o trzeba cz~u ,~ 
znaczney ptlnoś-ci. j\ ty ledwo co pomy· : 
sl1wfzy, coś z dziefią.tego tknąwfźy, bie- · 
żyfz, do ~powiedzi, o tym tylko myslif(l;, -
abyś fię prędzey odbył I dla tego też two
ie Spowiedzi niedoldadne, niezupełne, a 

.r, . co gorzey, much·y przecedzafz, a Wielbią
: dy połylrnfz, . ofk.arżafz. fi~ z owych nie

_Jkromności, z łamani,a mHczenia, rnzarwa„ ' 

, ni-a w modłitwie. a. o owey wewnętrzney 
, pafsyi nad innych< przenafzanła .fię, pogar· 

dz1e drugich, o owych t-aiemny.ch- fe~de
cznych zazdrościach' , nienawiściach, o o
wych nieporządnych , Żt\dzach i pragnie-

. ni·ach, o ' owych z powołaniem twai'm nie 

zgadzaiących fię zamyHach milc~yfz, a 
przyczyna , tego wfzyftkiego jefl: slepota . 
twoia Duchowna, ie powierzchownie ty!.- 7 
ko rzeĆzy u\vaiafz, a w ferce t~oie nie 

. wgfądafz, wewnątrZ' · u~llie nie roftrząsarz : 
Przetoż jakim byłeś, takim też od·fpowie

dzi odcnodzifz bez z·adnego pożytku . .Marz 
teraz czas:.na tych świcitych Rekol!'=lccyach, 
w n id.Z że fzczerze w fiebie farnego,_ z gruntu 
przetrnąśniy ferce i fomn ienie twoie, a o

m_yłki na przefzłych Spowi.edz1aeh pop~-
n1one popraw. / 

· Punkt .zgi. U waż: -iż druga do dohn~y 
, , . , Spo· 

. MeaytacytJ Dziesiqta. 89 
· Spowiedzi koniecznie potrzebna kondycya, 
jefi: fkrucha, czylł żal za grzechy. Ta kon· 
dycya je ft n,ayHł:otnieyfza, . be~ żalu albo
wiem, i fcn:deczney fkruchy, żadoą miar~ 

.; nie można · dofrąpić u ' Boga .«>dpufzczenie 
grzechow. ez-ego Bóg naywii;cey po po
kutuią.cych grzefznikach . wyciąga, jeft to, 

aby przez fzczerą' i prawdz.iwis ' fkruch«& 
kraiali ferca f wóie, aby fi~ do/niego nawra
cali w płakaniu i łkaniu, łzami pokumemi 

'obmyw·aiąc grzechy f woie. Prze'toż gotu
iąc · fi~ do świiztey Spowiedzi ,. naybarziey 
o to ufilować mafz, a~ys wżhudzil w fęrc11 
twoi.m fzczery, i prawdziwy żal za grze.o· 
chy twoi~, a , ty ' podobno naymniey o to 

' dbałeś, na tym przeft,?iąc, żeś ziemię _ poca: 
łował, r.z I drugi w piersi fi.z uderzył, „ 1 

z tą dei to pofzło; iż twoie Spowiedzi z o· 
ftatnh! ·prawie ducha o~r.hlo~cią bez w:fzel- , 
.l\wgo żalu bywały. Gdy~byś fię był tro-

. I ~ ' ł ' 

' che nad fobą · zafłanowtł, fambys był · pó· 
cz~r1, i tak u fiebie osądził, żeś naymnjey
fzego nie mi'ał za twe grzechy Ż'alu, i te- · 
ra~ cię w _tym własne przekonywa fumnie-
11ie. , Prawda, iż, ahy ,żal ' był prawd~iwy · 
i fzczery, nie trzeba, żeby był czuły. ale 
też to prawda1, iż w czyim fe.rcu on fliz 
2nayduiet· poz9ać fię · daie, i wyil!wfzy. ai•• 
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któr~ _fzczegulne przypadki, w powierz- fię ki'edy z całego ferca przed Bofit~m J\.'I~-
chO>\vnych nawęt znakach, · Z\Yykł fię oka• ieftatem, za twe niewierności, fądząc fi'~ 

, zy~ać. Załował ferdecznie Piotr S . . za f wóy , byc niegodnym taik-i jego za tyle prze· 
grzech, kie'c_ły fię Chryftu~a zaprzał, i dla 1 fi:ępftw przykazań jego'? terazże przynay-
tego: flevit amare_. Zafowała za fwe zbro- , rnniey w gorzko~ci Dufay twoiey opłakuy 
dnie Magdalena', i dla tego też przyfzedł- $~~ecąy twoie, żałuy za nie ferdecznie. 
f~y do Chryftu·sa: lacrymis ccepit rioare pa- jęcz 1 ' wzdychay, z głęboką pok,orą żebrz11c 

, des ejus. ?alował zafwe złości Jaw0nogrze- roitouerdziu Bożego. O dobry Ja:zu! we~-
fzoik w Ewańgelii opisany, przetoi też , rzaleś na Piotra i. gorzko za fwóy_ grzech 
wlepiwfzy oczy w 1 ziemię ptzei wftyd, a płakał, weyrzyi dziś na mnie łaikawym 
z pokory zdalaka ftoiąc, bif fię w piersi , okiem miłoęerdzia t\yego, niech fię we 'łzy 
głęboko wzdychaiąc' i mówiąc: Deus propi· llokutne rospłynę. niech twar'de f~rce mo„ 
tius ijło mihi pe~catori. Załował ,za f we ro- ie jak woQt od ognia rospłyąie, żebym · 
spl!~:'! ,Syn marnotrawny, i dla, tego po- dufzę moią' obmył z ciężkich nieprawości , 
wroc1wfzy do Oyca, padł mu ,do nóg, wy· moich. 
znal, iż nie był . godzien n'azywać fię Sy,- „ ·'Punkt 3ci. U~aż: iż niemniey iftotnll i 
nem jego. Nasladowałeś tych ·w grzefze- koniecz~ie potrzebną do dobrey Spowiedzi 
11iu ~ a nasleduiefzże też onych w pokuto~ Jwndycyą, je ft mieć mocne i fzczer~ przed· 
waniu'? uczyni Iż.eś co podobnego za· grze. • fięwzięCie· , {l:ał~ i nieporufzoną wolą, już 

' chy twoie, zwłafzcza przy świ~tych Spo- . więcey Boga nie obrażać, więcey fię już 
wied.zia,ch'? Weftchpolżeś kiedy z gł.ębo • . ' do owych nie wracać grzechow, które . filf 
kości fe rea twego do Boga, żebrząc miło. na Spowiedzi przed Kapłanem wyzna.Io. 
~erdzia •,' i oclpufzczenia grzechow tw-.oic.h? Przetoż napisał Grz~gor~ SWięty! ,iż praw-
obla!ż~ii kiedy fkronie twoie łzami pokut- c!ziwa pokuta na tym zależy, żel?y płakać 
nem i'? zawziąlżeś kiedy . w· fercu twoim za to, co fię popełniło, a ,to więcey nia 
fzcze,re obrzydzenie grzechow twoich. tak, popełniać, za co fię płakało. Kto tychżct 
iiebyś fię ich przed , Bogiem prawdzi~ie farnych dopufzcza fię .grzechow •. za którca . , 

1W dufzy twey zawftydzil '? upokorzyłżeś plakał, obłudnikiem je'ft, a nie prawdz~ 
· · ' · ' ' fię · ' wi• ,. 
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wi~ Pokutnikiem, Cóż t~ na to, kfóry po .. 
kazdey Spowiedz·i w tez fame odpad'a fz 
grzechy, , którycheś fpowiada ł? po 'tylu Spo· 
wit!dziach, po tylu Bogu i Spowiednilrnwi 
~czynionych obietnica'ch i przyrzeczeniach 
zadney poprawy nie maf~ '? pra wdzi fie za. 

~~s. n.a tobie ~o, . co papi,sano: Promisifłi, 
1llusijłe. Na coż fi~ przydały twoie Spo· 
,wiedzi: Santa Spowiedź nie zbawi cie J·e· . '\.. „. 

· żeli grzechow . nie odfrąp i fz, i onych. na za. 
, , wfze nie porzucifz. ~boćbyś i obfite łzy 

przy Spowiedzi za t\v_oie grzechy wylewat, / 
ni~ inożefz fię tym zabespieĆzyć, żal i płac~ 
za grze~hy'. ktÓ~y . za fobą nie c iągn i e po· 
prawy zyc1a, n,te Je ft z Boga, bo jako na· 
ucza Paweł Swięty' Apoftoł: Triflitia, quce 

secundum Deum efl, pandentiam in / atutem jla
bilem ope~atur. Smutek, który ,wedle Boga · 
je~, pokutę ku zbawieni,u ftałą; i nie'od· 
m1enn~ fprawule. , Nie' mafz pewnieyfzego 
dowodu-, ~e dobre ~woie były Spowiedzi, 
2eś fzczyrze za f wo ie gr~echy żałował, 
żeś 'prawdziwll, 'za nie czy nit pokutę, jako 
poprawa życia,' poprzell:anie grzechów, te· 

· go kiedy nie mafz, gdy ~awtze w dawna · 
odpadafz grzecłiy. on,ych nie popr zeftaief:l:, 
~nak to pewny, że d~) nich mafź przykle-
1-0ne ferce, wolfł do njch m~fa przy~iąza~ 

-· 
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ną, zatym aniś ża nie fzczyrze żałował. 
ani ś one mi fię brzydził' tifty fpqwiadałeś 
fię 011ych, . aleś ich z ~erca ·nie wyrzucił, 
poprawę .obiecywałeś• \ aleś Jda'nrnł, ferce 
t woie dalekie od tego byłb, coś językiem „ , 
wyraż a ł, · a tak Spowiedzi twoie św ieto· 

·)< radzkie , nie lrn zbaw'ieniu, lecz ku więk- . 
fz emu potęP,ie-niu . Od tylu lat fpowiadafz · 

fi~. ·a poprzeftałżeś c~oć jednego grze,chu'? po-
. wfta l żeś choć z.jednego złego . nałogu'? urno· 
rzyłże ś choć jed oę w f'cibie· pafsyą, złą fkłon
n~JŚć ?. Ach 'tym farnym jef,l:eś, czymeś by( 
i przedtym ! Jak przedtym Ida:małeś, fz~m· ' 
rałeś, obmawi,aleś, tak i teraz,' jak , przed. 
tyfll byleś w . nabożeńftwie oschJy, ·w fpra-
1wach gnu sny, . w powinności~ch" Jeniwy. 
popędliwy~ z wadliwy, tak i .tera.z. żadney 
nie mafz odmiany. Nie porzuciłeś złych 

ąałogoW, inie ,opuściłeś twych grzechow, 
bi!dź pewien, i ż i Bóg ci onych nie odpu· 
ścił, dźwigafz dotąd. i dźwigać będziefa ' 
ten ciężar -na dufzy ;. i fumnieniu twoim 
dopóc_y • . 'aż grzechy twoie porzucifi~ ~ona, 
fzczerze obż ałuiefz .. Nie (kładay fi~ · łłabo· 
ścią, ani ułomności:ą twoi~, ta uftawne two
ie odpadania, te bez p~zeftanku do f wych 
grzechow powróty, ni~ fą to znakiem uło- -
mng~ci, ale zloa.::i twuiey·, i ' złey dyspo~ 
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zycyi ferca twego~ -fka~oną. Dufzę, zepsu
'te fomnienie oznaczaiące. Gdybyś był r~ 
óy Spowiednika poRuchał, gdy byś był. cóż- . 
kol wiek gwałt11 fobie uczynił, gdy.bys .. był 
śrzodkow i fposobow użył ·, okazy1 u01kał. 
fiebie fa mego łep1ey pilnował, n'ależyciey 

fię 'do rzeczy ducho":'nych przykła?ał • . da
wnobyś fię już był popraw1L A le.s ty od 
tych Sp~wiednikow • .którzy ~ię,,up~minali, 
unikał, radami ich wzgardziłe~! . zad ny _h 
śrzodkow i fposobow na twą poprawę nie 
u~yłe( po dawnemu ~y!eś, zmufzeni~ za. 

. dnego fobie nie uczymles, dla . tego cez pq
prawy nie mafa, w tych farnych grzechach, 
w tyc~famych ,złych nałogach leżyfz. Przyi
dzie cen czas. że cię fame . grzechy odfrą. 
pią i porzucą ,: Desidt:rjum peccat~ritm p~ri
bit, ale już ci to, wtedy nie pofłuzy. J~piey 
że · ty ·teraz fam óne porzudfz, abyś za 
ni,e żałuiąiąc i pokutuiąc. onych odpufzcze-

. nia doftąpil\ Ach Pan.ie znam s~e~otę mo
ią, że~ tak długo trwał w zło~c1ach ~o· 
ich, znam niefkończoną dobr0ć two1ą, ześ 
mie d~~ąd cierpliwie zn~fil ! D~.i~ już _za· 
rzek'am ftę- wfzelkich nieprawosc1 moich, 
dziś poprzefi:ai~ złości moich, fzczerze fta. 
now'i~ poprawić życia ~ego. Ty tylko 
~anie wspomoż ła1k11 twoiq. 
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, · D o .{kr u c h.y 
·p RZE D SP O )V I ~'IYZIĄ. 

j( tóż doda obfitych głowie moiey' źrzodeł? 
kt'o ocŻom moim rzewliwych łez poto

kow'? a we dnie i w nocy, opłakiwać bę'cł.~ 
-, _f;rzęchy i nieprawości moie, przeciwko Bo· · 

gu Stworzycielowi. memu popełnione . . Wie· 
le jełl: dowodow Panie, i {k:utecznych śrzod· · 
kow .do wzbudzenia fer_c ludzkich; ~ pr~y· • 
wiedzenia onych do prawdżiwego uznania · 
i obrzydzenia grz.echow; ale nie ma~z ni.c 
potę'żni.~yfzeso •. ja~o rozmyslanie łafk.'. i 
dobroci· twoiey, -a oraz wielkości przec1~
ko zakamieniałym grzefznikom m•ł<?fierdzia 
twego, czemuż tedy i Dufza moia od Cie· 

' bie ma być odrzucona'? Odważę fi'ę Panie 
jakąkołwi~k czą~kę dobrodzieyR:w tw~ich, 
a wzaiemnie złości moich ogł~fzać Sw1atu, · 
aby jaw·na -._rzecz była, ktoś ty a kto ja je-

j fiem, i jakoś ty P.rz~ciwko, mnie, a ja. prze
. , ciwkó tobie ftaw1łerń- fię. Był . ten czas 

Panie · móy, kiedym ja ' nie był, a Tyś_ mi 
dał iftność, i wzi11wfzy mię ,z nikc'zem,no· 

· ści błota, ftworzyłeś na wyobrażeni! j po· 
dobieńftwo twoi1, po. wy iści u z żywota 
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Sertlsc:ma pobudka 
1 , Matki moiey, ftałeś mi fię Bogiem, i · od 

' )'ie'rwfzt!go, jakom żyć począł. momentu, 
aż do dnia dzifi~yfzi:go jelłeś '. mi Pycem, 
Odkupicielem, Obrońcą, · i zupehiym do
brem moim, µformowałeś ciało nić>ie ze 
. wfzyftkiemi ~łonkami i zmyRami jP.go, 
ftworzyłeś dufzę ze_wfzyftkiemi · jey przy• 
miotami, i do tych czas życie· moie pod 
cie~iem opieki i opatrznoś~i twoiey. r'aczy
łeś ·zach'ować: wfzyftkie 1te dobrodz,ieyftwa, 
lubó w fobie wielkie fą j niewypowiedzia
nie wie~kie; fzczuple jed~iak względem wiel
kości ~obroci twoiey, abpwiemeś je z fie
bie miał żadną n'ienabyte ceną. Cóż droż-

. fzego mogłeś mi offarować~ jako abyś.mnie 
fobie wiecznie obligowa !? zftąpiłeś na zie· 
mię z N ie ba, aby~ mnie był znalazł fzu
ka1ąc ·po wfzyftkich (jrogach i ' Ściefzkach, 

, • w k.tórychem był zginął. ,Przyozdobiłeś Bó. 
-fł:w.eln fwoim mcrie człowieczeńftwo, zafia
dłes wi~zienie, abyś mnie uwolnił, wy~ar

. łeś mię z · pafzczęki czartow1kiey. Sam fi~ 
w_poftać grze fi ni ka przeri1ieniwfzy, chcia· 

· leś mię fobie obligować tak wielką Jafi{ta 
fwoią, przyciągnąć do fiebie tymi dobro· 
dzieyChvy, µgruntować nadzieię · moią tak 
~_ielkiemi zaOugami; wzbudzić we. mnie 
obrzydzenie grzechu, ·•. pok~zać mi cofko. -

nal1r # 

I I 
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nal~. ja1koś wiele ' dla zgładzenia on~goź 
czy~ić i cierpieć racźył, iywym ogniem 

I miłości twoie,y lodowate, j jako Węgiel 
martwe ferce moie zaJ;>ąlałeś, ażebym ·ci12 ' 
był, tak wielą . twoich dobrodżieyftw obcią- , 
żony, ~tóre i w tym jednym zawieraią fi~ . 
wfzyftkte, nadewfzyftko miłował, żeś dla 
mnie ,tak wiele czyn ić, i dobroczynności. 

„tw?ich oświadczać raczył. · Wyzna~am; 
Panie, żeś mię . odkupił, ale cóiby mi to· 
pomoglo bez powołania twego do Wia~y S. 
Katołicł(iey „ gqybym fię był między nie• 
wiernemi ,' i odfzc~epieńcami urodził'? ra~ 

'C'.Z'yłeś mię .t~dy' przez· Chrzeft do wiernych 
i . wybranych twoich powołać, którzy to 
facz~ście i pociechę maią, że fą Synami 
twoiemi przez Cbrze(.t odrodzen.i, przy któ· 
ry~ i mnieś przywłafzczyć raczył, albo· 
wiem w tel) czas przedziwne owe Ifontra· 
kty między tobą a m'ną niegodnym grze· 
fznikiem ftanely, ażebyś Ty lJył moim P~
nem, a ja Twoim 1ługą. Ty ~oim Oy_cem, -
a ja twoim Synem, a:byśmy tak wzaiemną 
do, fiebie -mieli . relacyą; Ty ażebyś jako 
O~iec .mną rządził i kierówał, a ja jako 
_SY,~ _ ~e · ~fzyftkim woli twoiey i powin· 
nosc1 mo1ey dosyć, czynił. . Cóż o infzych 
~akrąmentach r.zeknę . od 1ciftbie ·na 'uJei::ze• 
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nie moich niedofkonalosci poll:anowionych? 
abowiem ze krwi twoiey przenaydrożfzey 
uczyniłeś prezerwat-ywę Ckuteczną na Wrzo

dy i rany grzechow moich; a ]a j~dn~k 
wzgardzlwfzy ~fayffkiemi twemi fposoba
mi, łalką i pomocą, takem fię w złościach 
moich zakochał, żem pierwórodny ftan nie· 

_ w~nnoś::i .(l:ra.ciwfzy, 'byoaymniey nie dbał 
na obrazę twoią, tyś przecie ta~ wielłciey 
naderimą użył , kompafayi,, Żes mię dotąd 
fafka~ie_ z~chować raczył. o nadzieio i 
pocie.cho moia, jakoż cię fl'!am bez obfitych 
lez_ wspomnieć! . jako wiele r?ZY mogłeś 
mię zgubić. a nic . mi fię nie fiało dotąd _! 

O jak wiele tyfi~cy 'milion9w Dufz w Pie-
~ kl~ Oę teraz f'maży, które znać mniey prze-

,. winić mogły, a niż~l i .ja, a nie goreię ! Cóż. 

by fię teraz działo ze· mną, gdybyś i mnie . 
}>.ył równie zgładził z. niemi z świata, o ja
kubymbył w śc1tly rachunek popadł, , gdy-

' by mi była fprawiedliwość twoia na ten 
, czas llawić fie kazała'? Któż ci o Panie . ' 

l<rępował ręce? kto fię za mną ,ob~marlym 
w grzecha~h 'przyczyniał do ci~bie·? kto 
:latrzymywał rózgi;; gniewu i śrogości two
iey, któ~ą ja g~ałtem . na mole ściągałem 
złuśc. ·. Cóżeś to fobie f podobał we mnie, 
żeś fi~ Jafkawiey- z-e mną · raczył · obeyść, 

' \ 
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ani'żeli z temi, ·którzy w niepr~·wościach, 
W niebęspieczeńrtwach1 'i ,w _kwitną.cym po~ 
gineli wieku'? zbrodnie moie bluźniły (iie

b~~· a T~ ż~byś n.ie fł!.fza'f, ptłaniałeś 4-
fzy, _złosć 1 zawz1ętosc moi a, ' codziennie 
fzerzyla fi,~ ku Tobie, a· Twoie ku mnią . .' 
mHofierdzie co . raz wi~kfze brało ·pomno~ 1 

żenie, jam Ciebie-, obrażał, Tyś cierpliwie · 
znosił, - jam fię chronił-, Tyś ll,lnie 'gonił i · 
fzukał, -m ll,li n.ie ftalo do obrazy twoiey, · 
Tyś fię wzaiemni~ filit w _litości nade mna,' _ 
nie inaczey, tylko jakoby grzechy_ moie;by"... 
ły miłą przylługą w oczach ~woich ,· a nie -
obrazą. W farnym zbi:odoi · mych wykona-;. · . · 
ni u, ,o jakom \yiele twoi ego odbierał na- ' 
tchnienia, wzrufzenia i boiaźni, kt'óre ftro- ,' 
fowały wy.uzdanl! życia mego rozwiązłość: 
O jak wie~ekroć tym, i tym podobnym gło· · 
sem wzywałeś ~if do fiębie I przy~o9ząc 
mi na pamięć . niebespieczeńll:wo śmierci, 
i ofirość _fp~awiedliwości twoiey !. tak wie- . 
lu Spowiednikow i K·aznodzieiow ' n·asadza· 
łeś n~ m?.ie, aljy mnte byli radą. perswa~ 
zyą 1 . Rowy do ciebie kierowali~ ty fam 
raz łafkami · i dobrodzieyfiwy twe mi, drugi 
raz upomin;lniem, ukaraniem .i groźba ~~~ 
wracałeś mi~ ku fobie., tamuiąc mi wfzyft-1 
kie ściefzki, ja.ko µiysliwi czyniq, abym .· 

· fi~ 
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fi" w kniei grzechow nie 'mógł utaić przed 
tobą, . czymże flę tobr'e wypłacę Panie, za 
te wfzytl:kie łaf:ki, ~tóreś ty na mnie fza.
fo-:Vać raczył'? Żeś mię ftworzył, winienem 
~i iCl:ot:ę moią, albowiem tyś uczynił wfzyft· 
ko, żeś mnie - odkupił, 1i dotąd ' zachował : 

\ . . . . 
w1~'.ene'm c1 Jedyną Dufzę moią, boś jłl w 
.f wmey do tych c~as piaftował . opiece, 
sle żeś mi ciało f woie Przenayświę~fze na 
pofilek ofiarować raczył, cóż ci za to do· 
br'odzieyftwo oddam 1 wfzyftkich Aniołow 
i Ludzi życie, gdyby '1/ moiey z.ołl:awalo 
nii;i_cy.' tal(.' Żebym je .Tobie na ofiarf! po. 
ś~1ęc1ć. mogl Bpże, cożby to było w eo„ . 

' to~nan1u . Jedne y ~\rop!~. krwie twoiey ~ za 
mnie wyco.czoney? Kcoz. tedy doda ł~a o. 

. c'zom moim, abym omywał ni.~wd:iiecznośc; ' 
'moią. i ' niesp~a,wiecl1iwą za tak wi~le do> 
bro~zieł'fiw twoich, vdplatę ~ .użycz 
:Pav1e lalki i pomocy twoiey,, . abym przy, 
zwoiQie wyznał nieprawości mo~e ... jam ci 

.to je.Cl:' niefz'częsliwi:. ba i n.ieg0dne ftwo. 
rzenie tw·oie,1 na obraz· i podobieńfrw~ Bo~ 

. ·Jkie .uformowane~ uz.~sy Panie lepiankę rąk 
two~ch, Twoiać t? jeft, odrzuć tylko fzpe· 
tnpsf . ~rzezem nie uczynioną, a zmiydzj.efz 

to wfzy~ko, c.o.~ Bciką ukfztaltuwał r~ką. 
~a tom ;a ~fzyfi.kie fiły moie obrnc~l. a ... 

.' 

1. 

. ,,„ 
' ' I 

bym 

Pr::~iJ 'Spo,,,ledzi~. J~J 
bym cię był znieważał i bl~źnił;· i , włas· 
nym rąk twoich dziełem fromotni~ hańbił, . 
nogt ·moie po 5ciefzkacb niepra-~ości biega· 1

' 

ły, ręce w łakom~wie_ i chciwości zapraw• 
ne~ oczy w lu b ieżnośc iach ~ypa~e, w żą· 
dzach i w nilc c;ze~nyc h WY.tuczone · pr6żno
śćiach,- ufl:a .kJaroftwem i beziecney rozmó,· 
wy pelrie t na twoią I f przy fiężone obraŹę f 

.'marno$ci~m hołdowały. Naydofkonalfzą ie- . 
wnętrznego Człowie_ka, cząftkę rozum, któ- .' 

JY fię w iftotę twoią miał zapatrywać,' 
odrażalem od uwsż_ariia· piękności two· 
iey, obracaiąc go do ząikomyi?h ś1wiata t~· ., 

· go powabow, i który we dnie i w nocy,, 
rniał roz.myslać przykaza,nie ''twcie, zaży· 
w~ł mysli, jakoby cii;: fromotoie obrszi'w.: 
fzy„przeftęppwał przykazanie twoie, a fza • 
!onemu tak rozµmowi poddać fitf i wol~ 

' rnufia ł"a, którtiy zaprafza leś móy Boże , do 
I 

fiebie ' na Nieb1efkie rofkofzy, ale ona bar· 
1 I ......:. ''· .1 

2iey f makowała bioto, ułożone ramiona do 
obłapienia Ciebie. rospinała je na przygar· 
nienie światowych nikczemności do' fiebie . . 
'taż to pociecha ':i l<orzy'ść t~b1e z' zmyRow . 

Człowieczych,. przez cię utworzonych'? ab! 
' cóż ja odpowiem nędŹny, , gdy mi fię przed · 

f11d twóy . #taw!ć każef~'? ,i rzelmiefa: Jarn ' 
cifi uciynił 'Yinnic~ wybranii 'I pr.awysn 'na. 

' fię .. 
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· Ben iem , jakoże~ mi · fię tedy, w złą i 
niepłodną obróciła? ą jeżeli na to pierw. 
fze pyta·nie odpowicazieć nie będę mógł, 
jakoż odpowiem na dobrodzieyftwo mego 
z~chowania '? Opielwwałeś fię Panie tym, 
który nic infzego ni~ myslif, tylko ja.kby 
więc7y złości przycz,vnił, jakoby Cjebie 
krzyzował~ fług twoich przesładował. Ko
ścioł tw6y fromocił, przykazania deptał. 
i . fwoie przeciw~o- tobie umacniał niepra; 
waści, kierowałeś język, który ciebitt blu· 
źnił, rządziłeś czlon~ami, l<tóre cię obra
żały, . karmiłeś tego, który fi~ , na cię i \na 

_ flugi twoie po~ielel<róć targał, tak dalece, 
'
1 że nie_ tyi~o' niewdzięcznym fię dobro. , 
· dzieyfrw twoich pokazał. ale td farne o- . 

brac~ł na to, :1by. cię jefzcze cięźey o,bra· 
żał, Pporządhleś Panie wfzyfikie Stworzenia 
do '\vygody moiey, abym tymi' ła!ka~i ob
darzony, mógł- fi~ rozmiłować C1e,bie, a 
jam je fprofanow9f, tak wiele razy CJebie 
przez nie pohańbiwfzy, dar, . niż. daruiace~ 
go ~olałem, . i zkąd miałem brac: pochop 
do u'znania-, pięknciści twoiey. ztąd wzio· 
łem okazyą do zasie pienia mego. nie pod- . 
. !Jofząc oczu .moich na uznanie, nierównie 
pięknieyfzego Stwórcy famego. niżeli fiwo
rzeoia', "'fzyftkoś . dał pod władzę moią . 

' chcąc 

I• I I 
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.chcąc mnie fobie pozyfkać, a jam i Cie bi~, 
- , i dary twoie, za frafzkę poważał. , Wfzyft. 

kie Stworzenia obróciłeś do· u Rugi ~oiey, , to 
im przykazawfzy, . ·ażeby mni.e za Pana 
Ziem.fkiego znały, a ja tych _ wfzyftkich na 
więkfzą hańbę. i fromotę twoią niezbożnie 
zażywałem. Obdarzyłeś zdrowi.em i czer· 
ftwością, .a Diabeł pożytkował Ź teg~, u. , 
mocniłeś barki i fiły moie, a jam je na ułłu· 
dze Czartowtkiey zwątlił. iCo rzeknę. że 
'tak wielkie utrapienia i gniewy twoie ~a 
innych Ludziach widziane nie wzrufzyły 
mię do tego, a~ym b_yJ z .ukarania cudz~~ 
go, miłofierdzie, i dobrodzieyR:wo twoie ,_ 
nad fob.ą · poznał, żeś mię podobnych uchro· ":' 
nil przypadkow'? Y któżfię na świecie znay
dzie, aby kami"ń oddawał za chleb, i do
broć złością, lafk" niewdzięcznością płacił, . 
i IJi<i dziękował za wyświadczone fobie do· 

- brodzieyfi:wo_~ jeżeli dzikość i befiyalfka· 
zaiartość 'dobrocią .ugłatkana, bywa, o ja· . 
koi Panie łatka i miłofierdzie twoie nie do·_ 

' ' 
• każe p~dobney-w fę-rcu mQim wdzięczno. 

- -· ści i dziękcżynienia pow innego tak, aże ~ 

bym rzekł kiedyżkolwiek: Bóyi:ny fię Pa
na Bo~a nafzego, który nam f pufzcza ro: 
sę porankową i wieczorną oży~iaiącą; ob· 
fitość zboża„ i dorncznych urodzaiow plony!. 
'- · ~za· 
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O za prawdę nad wfzyftkie infŻe dowody, · 
. dosyć-by m.i było na tym jednym, uft:awi· 
' czna ll\~agą zaftanawiać fię i .poŹnać, żeś 
jeft Bogiem moim, któryś mnie dotąd cie,r
p1ał _do uznania dobroci twoich! A jeiel iż 

' tak ścisłe ze ~ną · fi~ rachować będzief z , 
. , o t·ak małey u Ciebie ceny i l'zacpnku dzie· 

ła, jakoż fię obeydzi~fz ze mn' o rze~zy 
kr~ią twoią Przenaydrożfzą odkupione'? ach 
jakoiv ja to . \Vfzyftko fprofonował, jakom 
Taiemnice Wcielenia Twoiego lekce fob ie ' 
ważył! Tyś nę aat· cz1owie1uem. ażebyś 
mię 'był uczynił Bogiem_; ·a ja zanurzyw· 
f~y H~ z nikczemności moiey, przemięni· 
Jem fi~ w Befty11. i Syna · Czartowtkiego. 
Tyś ·na zi·emi~ zftąpił, abyś mnie ,z fobą 

1 1 .:zaprowadził do Nieba, a ja niewdz.ięcznik~ 
ba i niegodny, w,zgardziwfzy ł'a!ką i gło· 
sem twoim •. ulgnałem w błocie' nieprawo
ści moich, tyś mnie zkaydan czartowlki~h . 
rozwiązał, a ja inoWllrJ? Jię· da przekl\t.ey 

-niewoli, wrócił, tyś ~nre oiy~il, a ja_ zno
wu fi:ałem fię przez złość moię fynem ś.mier· 

\ . ti'; Tyś mię porównał ~ fobą. 'a ia znowu 
do Czartowikiey ·pr~ylgnąłem f połeczności, 
tak wiei~ tedy dobrodziey ftw two/eh nie 

· anogły mię cło tego zniewolić, aby1;11 Cię 
J~ył uznał i umiłował Pana · Dobrodziei& 

\ I I me- : \ 
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mego, zatlugi, twoie nie wzbudziły mię do 
ufności w Tobie, fprawiedliwość twoia nie 
byla mi pobudką do boiaźni tw'oiey, Męka . 
twoia nie była mi Excytarzem, do rozmy· 

1 ~lania twoiey, ·ku roni!! miłości·~ tyś fię ja· 
ko robak i proch 'nikczemny , Poniżył, a ja 

·~ychy i nadętości pełen, Ty obnażo'ny na 
Krzyżu ~isifZ, a mnie mały świat n·a ukon
t.entowanie chciwości, i łakomftwa, moiego. 
Ciebie'. Boga· i. Stwórcę ~olicikuią', a ja, ob· 
mierzła gadzipa ftrzel.am· żądłem 'gniew~.' i 
złości ~ gdy fię f(to fzaty dotyka, moiey. 
·O zb-a'wco móy !, Jak wielka jeft do~roć i' 
. miłi.iiłerdzi·e . twoie przeciwko mnie, u~ar- · 

: .. łd oknitną śmiercią dla grzechow moich, 
a ja ufaiac w łasce; · miłoś.ci i dobro~i two· 
iey bęspi~CZf!lem gr:tefzyJ ! o hańbo! Ó fr~
rńoto! o złości , z rniłofierdzia twego b{ać 
śmiałość. pochop. i odwag~ do wykonania 
zbrodni! i d1a. tego fam~go, żeś Ty był 
dobry, ła Ck awy -i inilofierny, jam bespie
cznie mnożył złośe1 moie, i -czynił; co ini 
fię tylko pcidobać mogło, 1i jak ~iele od--, 
bierałem doqrodzieyftw, tak wiele razy go~ 
dziło mi lię bluźnić, i obraża( Ciebie, tak 
dalece, że f eosoby od Ciebie dane na uchro- , 
nienie fię grzechu, ·obracałem na wi"J<fze 

_przymn·ożeriie wyftępkow moich. ' i .ktÓ"' 
rym 

'I 
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J 
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" 0 wiedliwości odezwę: widzę i to Panie, że 
rym mieczem wykorzeniać miałem , popeł· ziem ię, która pq odwilżeniu i fpufzczeni11 

'nione wyftępk(; ten zaoftrzywfzy·, na·wlas- N1ebiefkiey rosy, pożytku nie przynofiła. 
ną rnorą zgubę o,bracalem: . Na oftatek aże · jako przeklętą i niepożyteczną uczyniłeś; i 
byś był J>anem i Sędzią żywych i. umar- winńicę, która za uprawieniem przyzwoi-
łych. śmierć fromo.tną pod ro I eś, i -ażeby L tym, ~ialło jagod, ro'dziła vyilki, fp rawie- ' 

. przP.z · cię w'fzyscy . odkupieni , Tobie farne· dliwie ftarleś, i w niwecz obr6cileś. Y nie 
mu żyli, . dałeś fię krzyżować ·za nich, a lękafzże fię nikpzemna ziemi bryło, głosu 

' · ja jako druga wy~odna Jezabel, Łwoię prze- j Rolnika i Goiipodąrza Niebiefkiego ; . kt6ry 
11aydrożfzą śmierć i mękę, wzioJem za śrzo· · · pr6żne fzczepy odcina: i -w ogień wrzuca. 
dek wysliźnienia fię ź opieki twoiey , od. . r;nówiąc przez Jana Swiętego,1 wfz_ełką plon· 
rzekaiąć. fię Ciebie, a niewolnikiem twoich kę , niepr::ynofzącą pożytku Ociec. móy ~). _ ' 
ftai~c fię nieprzyiacioł. Czegożem tedy detnie, i w ogieri- wrzuci 'l A gdzieżem 
godzien za takie zbrodnie 1 a jeżeli ftarga· }a miał na ten ezas rozum. żem fię tak . 
li psi zaiufzeni Jwzabeli ciało za tę niepra- ·ft.rafznego '~ ie lękał Dekretu'? któż mi był 
,wość, jakoż ja jeftem bespieczen życia, ta · ufzy wi„czną z_fłwalił głuchotą, żem fi*' ' 
kowyż pópełniwfzy Kryminał? Jesli Apo. na takie nie wzdrygał pioruny'? kt.óż ą>ifC -

· ftoł tak, potępia złość ludzką, że , ~ fa mego ' był takim usp1ł .letargiem_, źem fię ocknąć 
przyk~zania okazyą dg przeftęp~wa bie- na tak okropną' pobudk~ nie mógł'? kr*'· 
rze. jakże to w,yrui, że ' z . łafki i dobro~ powały Dufzę moią n)kczer:nne proznosc1 , 
dzieyftw bierze pochop do obrazy farnego między głogaJlli i cierniem miłe mi prze--

. Dawcy i Do,brodzieia. O nader cierpliwy ' chadzki były, dopiekał m l ogień 1ffektow 
.Pa.nie! żeś te policzki' za grzefz.nikow wy- moich, fmażyły żądze i lubieżn~ści, ·prze-
trzymał. ;ale daleko cier'Jlliwfzy, że-famych1 nikały 'mię niet1fk.romigne, rańkory_„ .. niepo~ 
2a g~zefznikow znosi(z. i dla.. tego ·niefkeń- 'trzebne rozerwania, i my~li ćwiertowały mi~ 
czenie ci·erpieć maf:z:. ·.nieprawość nafzę ! ' 'robak fomnienia mego paft:wił fię \vnęt~z
Pamiętam coś rzekł przez Izaiafa;a Proro~ · 1 nościami ~emi, a te wfzyH:kie j ednak gry„

1 

ka. milązał~m. cie_rpliw,ie znofi'lerń, nie ka~ zienia za R~odycz, ~a pociec.h~ , ZI wolnołć 
ł'ałem, przyidzie czas„ kiedy fiic w fpra- · po-: 

I ,. 

; 
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poczytałein, i jednym uspokoieoiem i ukon.

tentowan iem nazywał~m· o niewymów
na slepoto! o n1ez·mięl,czonii ' zatward~ialo
ści ! o„ zakamieniałe glupftwo i niesforno
ści! do ::woiey Boże fprawiedliwey• tilługi. 
Cóż ' tedy "Czynić bi;d~? znam fię być nie
godnym Ódpufzczenia winy, ~nawet · i pod· 
niefienia oczu moich do Ciebie. Ale gdz ie · 
fię 9br6c~~ gdzie fię zakryię przed 9bliozem 

· twoim'? faaliż Ty ni~ jetl:eś Oycem moim, · 
· a Oycem dobrÓoi i milofi~rdzia, które ani 

-miary, ~ni telrminu ni~ ma? fqbom j,a daw· 
no fię wyrzekł Synowft.wa, Tyś jednak je
fzcze óycowtkiego ku mnie nie odmienił 
fe rea, lu bom wiele złego uczynił, ż cze· 

goby3 mię fłufznie p,otępił, Ty prz~cie je· 
fzcześ mi zoftawit fposób do zba.wieniiJ. 
Nic tedy infzego nie uczynię, tylko upadł· 
fzy do ftop twoich, będ~ zebrał miłofier• 
dzia i politownia nademn11 od Ciebie. Bo 
·któż mi poda rę,kę, jeżeli nie Ty kto mię 

· pod'zwignie'? kto ożywi'? kto przygarriie'ł 
jeżeli nie twoia Oycowlka opieka, wfza
keś ty jeft Stw~órcą, Zbawcą ~ Odkupicie· 
Iem moim, Królem, Panem, Pafł:erzem, 
Oycem i Dobrodzieiem , Kapłanem i ofiarą 
Jll~ią, gdzież fi~ obrócę, jeżeli nie do Cie- , 
bie 1 juteli . mi~ zaś odrzucifz ·, któż. rni~ 

,_przy. 

- I 

.-. 
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przygarnie'? jeż1eli mię od fieb.ie oddalif~, · 
-Oo k.ogoż fię u ciek~? uznay Panie błądzą-
~ owcę twoią. oto do C iebie przy'ftępuię, 
l zbliżam fi~ wfzyftek 'lkancerowany, Ty 
~ię uleczyć możefz·, . wfzy~ek zarażony . 
J .zefzpecóny, Ty mm~ oczyścić . i;nożefz, 
wfzyftek .. w 'ni eprawościach zanurzony i u~ 
topiony, _Ty m i ę · wyratować, podźwign'lć 
i ożywic możefz. Pol, ropifz mię Panie hy· 
zopem, a będę oczyfzczony, omyiefz m i ~, 

a nad śnieg wyb ieleię . W iękfze, jeft miło· 
fierdzie twoie, aniżeli 1 n ieprawość moia, 
więkfza łalkawość i politowanie twoi·e, ni· . ·, 
żeli złość i zatwardziałość . moia, wi~cey 

odpuścić mc:>żefZ, · niżeli ja zgrzefzyć. ' Nie 
racz~e mnie tedy odrzucać: jako zaOuży- .' 
ły grŻechy i wyftępki moie, ' ale według 
milofierdzia ~wego z~aw mię o Boże móy, 
który ży1efz z Oycem i z Duchem S. na 

' wieki wiekow, Amen. . 
\ ' 

l\1EDYTACYA .XI. 
o ~~ynu Marnotrawnym . . 

punłt. ~te1szy. U waż wielkie 'podobie 'ft:wo . 
. twoie do Syn_a Marnotrawnego, , który ': 

' odebrJiwfzy cząft:kę Dóbr Oyco).l'~ich, o· 
f':lscił · wt~sny Dom, w dale~ie uiał fię Kra· . 

ie, 

. 
t .„ ~ 
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ie, gdzie na wfaelką rospusciwfzy fię fwy• 
\\r~lą; wkrótce wfzylł:ką p~zemarnotdw_ił 

1 fortunę, przez co do oft,atn1ego pr~yfz_edł 
b , ft a i nedzy. Doznale-ś i ·ty w1elk1ey u o w • . . ·1 

łafki Oyca NiebieOtiego, który cię ~ 1 ~- ' 
ścią wieczną ukochał,, uczynił cię Dziedzt. 
cem Nieba., współdziedzicem .Chryfhrsa, _a . 
do / t~go· osobliwemi ~ię ubogacił darami• 
z tak wielu niebespieczeń(\:w śWiata_ wy-

. ł do tak zacnego -i Swiętego pGWołał . rwa , . ~ 
· ,-ftanu, _w którym niezliczonemi prawie ob· 
· darzył cię lalkami. A jakżeś tego wfzytł:· : 

k'. · ł 'l Roztrwoniłeś Dobra puchow. . tego uzy . / . . . 
· , kt' h ci Bóg udzielił, zmarnowałes ne o ryc _ 

·-

fitarby Niebiefkie, którerńi cię ~óg osyp-al, , _ 
utraciłeś fukienk~ niewinn~ści na Chrzcie S. 
wzfęi:ą, poftradałeś zaRugi ilobr~~h uczyn. 
IĆow, .wfzyftkoś -mrzerriie potracił, , d? ~~at-

-niego -ubófł:wa na Dufzy i / n~der ~1ęzk1~y 
riędzy Duchowney . przyfźedłes. ?, J&k w1~
)e ~azy Boga odfl:ąpiłeś, i on~gos po~z~c1ł, 

dziłeś Qim, ,podeptałes Jego sw1ęte wzgar . b , .1 , n • 
ty fem lię do niego o roc1 es, nu~· prawa, , . . , 

hę mu wypowiedziałeś A coz cię - do. tego 
, pr~y-wiodło fzale~.tl:~a!? , oto chęć_ wol~~

. ści, niepQ\vŚc~ągli~osc złych nam1ętnos~1, 
krnąbrność.twoia, n1eukrocony umysł twoy. 
T1-ć 'to były przyczyny-wfaelkich ni~fzcz~-

11l1wo· ' I 

I -

- '/ J 
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sliwości Ma~notrawnego Syna. Sp'rzykrzył 
fobie dozor, /i zwierzchość Oyc.owfką, do~ _ 
mqwey karnośfi ulegać nie chciał, Pofłu· 
fzeńftwo nieznośnym mu fię być' zdało ci~· · 
żarem• , fwobody, wolności z'apragnoł, za- . 
chciał być fwey woli , Panem,- dobrych rad, 
mądrych przeCl:rog; Rodziciellkiego ~pomi· 
nania . Ouchać nie ,chciał. . Pozwolił fwey 
Pafsyi i namiętności, dał fi~ powodować . 
fwy'1l żądzo{ll i lkłonnościom, nie chciał 
miarkować żywości f wey natury, nie chciał 
przygafaać ognia młodego ~i'eku. To g~ 
zgubiło,' to też i teraz wielu gubi ludzi.~ 
zwlafzcza ,mlodych, to .ich do wiela przy
wodzi niefzczęsliwości, i w fi:an nader o
pfakany na Dufzy wprawuie, kiedy dobrych 
rad, mądrych przeftrog •. upominania · 1łu. . , ' 
chać nie chcą, ka'rnośc_i ulegać wzbraniaią 
fi~, p9d potlufzeńftwem zoftawać fobie przy
krzą. wolności, f wo body we wf~yfi:kirn 
fzukaią, podług f~ey woli żyć, we?le fwe
go widzimi fit; wfzyftko ~zyni~ pragn~, ' 

'''-

· fwemi pa.fsyami.powodować fię daią, fwyJU 
nąmiętnościom rzącfzić fobi} dopufrt;czaią, 

-to ich, do wie la, i cil(Żkich grzechow/przy • 
wodzi, w nayniebespiecznieyfze o.kazye. \Y 

11ayfzkaradnieyfze nałogi wprawui'e, fumnie· 
nie- rozwalnia, ·rozum zaslepia, ferce kazi. 

H Praw-

·' \' 

· I 
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Prawdzi fi~ zawft e .na m~h t~, co Duch' 
Frzenayświętfzy przepow1edz1sł: lJisciplż
ntim, qui a,biicit, infelix eft. Sap: · 3· Qui Cor• 

. ripientem se . dura. t;,eruzcc contemnit, r~p•rti
"* ~i juperveniet inieritus Pr: z9. Sz pra
stes Animce ~uce conC.upiscentżas ejus, faciet . te 
in gaudiun inimicis tużs Eccles: I 8· Nie je
den, nie fetny, z tym 1VL1mvtrewąym Sy
nem, doznał tego n~ fobie, ty z cudzego 
n1efz~zęścla ucz fię dobrego roiumu. Po· 
"1Ściągay w fobie zie nam1ętoośo"i, umar~y 
zepsutey , natury, ,niesforne chuc!, przyga
fzay ogień mło~yqh łat twokh. Nie pra
gniy fwobody, i Swiata wolno~ci„ nie wy. 
dzieray fi~ z tey· klatki, w którey cię Bo
r1ki1e P?wołanie osacizil<:, abyś jak owa 1głu
pia, ptafłyna, z niey tię wyłacńawfzy, do
J?iero co buiać po wolnyrn powietr~u ~o-' 
~eta, nie wp::idł w p~zury. Jaftrzęb1a pie· 
ltielnego. Kochay potłufzeńfl:wo i karność, 
przyimuy zdrowe rRdy, upom,niema, nie 
badź twardego karku, zbyt nie 'dufa.y twe· 

· m"t.' rozumowi, nie fzukav ciemności na po
.krycie twych ladaiak1<'h potl:~pkow, ani 
w:ynayduy . krzywych · śct l:' Żek ' -na dopięcie 
twych złych zamyJłow, nre t~y fię przed 

·temi, którZY. za twą bufaę śc rfly będą mu
fieli Bogu odda,ć raćhunea, .fiuchay i~h p.rzę. 

ftrog, 

l'i1edytocya f ct11Jnasta. .u 5 

ftr~g. przyimuy upomnienia, aby~ PQ cza• . 
fie z owym niefzczęsliwym u Mttdrca Mf6. 
dzianem nie narzekał fam na fiebre:. Cur d1-
teflatus,Jum discipfinam, & incrępationibus non 
acquieu,i'l cor meam, nec audiui vocem , docen-

, tium me, & MagtAris ·i non inclina~i astrem 
m~'am, pene f ui in omni ma/o? Prou: '3. za: 

' · wczasu zabiegay złemu, radź o fob!e. 
~ ,_ Punkt ~gi. Uważ mizerny fta,-i, do kt6-

:· ~ rego Pfzyfzedl ten Syn Marnotrawny. Cięż· 
· ką b1edąc ściśniony, przyftał na Rużb~--Oo 

. jedneg~ Pana, i.wieprze paść muJiał, a gdy 
głód wieJki naftąpił, pragnoł fię nasycić mło„ 
tem i iłodzinami ,. ale i tego mu · hie dano. 

. Oto do czego przychodzą ci, -którzy Bo-. 
ga op.ufzczaią ! Przychodzą do oftatniey 
nęd~y 4 m1zeryi na '..DufzY., \V ,mi.zero'! fit 
oddai'ł 9użbcc ' Czartu, znikomemi marno-' · 
ściami, .brzydki~mi uciechami nasycić lif2 
pragną, lecz zawfze zgłodniałemi i pl'.agn11· 
ce mi zoftaią, a częftokroć i Swi~ta nie u- ' 
żywfzy', g;ną wiecznie. Nędza . tego to ' 
Syna Marnotrawnego, izaH' nie jeft żywy ni 
wyobrażeniem nędzy Duchowaey Uufzy 
twoiey, do którey przeto przyfzedłeś, ieś · ' · 
Boga porzucił, w 1łużbie' jego ufi:afeś, w 
gorącości Ducha oftygłeś ~ Był' ten - czas, . · 
kiedy w doftatkac,Ji Niebietkich Oufza twa~ 

ff_jj · ia 
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ia opływala, nie fchodziło ci na wewnetrz. 
n.ym nabożeńftwie', ' Ducha ,fkupieniu: na 
wnętr,znych pociechach, famo furnnienie 
świadczyło·, żeś był Synem Bo1kim, teraz 
zaś nic podobnego· w fobie nie czuiefz, 
osćhlo prawie ferce twoie, i wfzyftek duch 
osobności, · modlitwy, umartwienia, poboż
ności w tobie wygasł. Gd~ież jelł: owo zt:· . J 
branie umyłłu, owa lk.romnośĆ:, owe boia- ~ 
zliwe fumnienie, któreś miał przedtym1 nic 
teraZ: z tego nie mafz, ze wf~yftkiego ogo
łoconym zoftaiefz, -wielkie ducha pomie-

, fzanie, f'umnienia zgryzoty, i uftawny nie
pokoy, żle mysli, , nieporzą~n~ żądze, tra
pi,ą, i prawie rozdzieraią ferce twoie, wzglę
dem tego wfzyftkiego, co należy do Boga, 
nieczułym jefteś, ni_c ci~ nie porufza, z ni
czego nie bierzefz pożytku O ftanie opła
k~ny, o nief'zczęsliwa odmiano, płakaćby 
z Jeremiafz:em . Prorokiem! Quomodo obscu• 
ratum ejł a·urum : mutatus ejł color optimus. 
rhr: 4FO· Z początku zycla twego Duchow
nego, w pokprze~ cich-0śc_i poftępowałeś fo-
bie, Bogu i ludziom miły, każdemu po
wofoy, uniżony, tkromny, nabożn,y, a teraz 
fi:.ał~ś fię rówqym hardy, ftarfzym' krnii· 
brny, uftaw nie zachowuiefz, sluby świtte 
&wa-tcifz, o cnoty nie dbafz. Y długoź je. , 

. fzcze 

. ' 

Medytacya ,s'edynasta. 

fzcze w. tym -trwać będziefz '? Slnyhay co 
do, ciebte ,Cbry'ftus mó'wi w ~biawieniu Ja . 
J?a Swjętego: Memor e(ło ," unde excideris , 
pcenitentiam ·age. & 'prima opera fac. Sin au
tem<; venio tib;; & moveba. candelabrum tuum 

' d1 loco Juu, nisi pcenitent~am egerts~ Cap: '. 2. 

O jak ftr'afzqa pogróż.ka ! pa~~. aby na to
bie zifzczona nie . była. Jeże.li pokuty czy- ' 
nic nie będzi~fz. jeżeli do pi~rwfzey ducha . 
gorącości riie. powrócifz, jeżeli z tey oschło
ści i oziębłości nie otrząśni~fz -ąę, oto Bóg· 
porufzy lichtarz twóy z mieysca f wego, 
odetnie cię Pan .Bóg ód ludu fwego wybra· 
nego, znaydzie innego, i wezwie na miey
sce twoie, i z.ka1ńieni utworzy Syny Abra-

. h~mowe, wiP.rne Rugi "fwoie, ciebie zaś z 
niezbożne mi precz 'od fiebie odrzm;;i. Z tym 
niefzcztzsliwym Synem Marnotrawnym w 

'. daleką udafoś fię Krainę; boś o Bogu za-, 
pomniał, fianu twego powin.ności odbiegłeś, 
od świątobliwości własnego pm.vołania od-
ftąp!łeś, zboczywfzy z · proftey zbaw1enia 
drogf, puściłeś fię krzywe mi ~nieprawości 
ściefzkami, przetoż zblądziłeś od końca twe~ 
go, na który ftwor~ony jefteś, zbłądz.iłeś o.d 
końca, do·którego' powołany je,ft:es, w fidłach 
Czartowlkich u~ikłałeś Oufzę · twoią, fta· 
łeś fię niewolnikiem złych nami"ti;iofici two-

. ich, 

. ·' 
' 
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ich, pragni'efz nasyci ć fię młotem Swiato• ' 
wych rozrywek, za próż nością fit; 'ugani afz . 

A cóż mafz z tego za korzyść'? fetn czu
iefz, .iż to wfzyftko: Vanitas vanitatum, & 
oJfiiCfio fpiritus, poftrzeż Cie ~ ie c w bie
dach twoich. a całym ferc;m n"aw róć cie 

' do Boga 1 a ifewnie znaydziel'z zupełne u: 
. kontentowanie, i fpoczynek •Dufzy twoiey. 

· . Punkt 3ci. U waż, jalcą na koniec t<m Syn 
Marnotrawny przedfi~wziąl rezolucyą'? Q. 

to rzekł fam w fobie: wftanę, , j ,póydę do 
Oyca mego. Toć i tobie uczyn1'ć należy, 
.trzeba, żebyś porzucił złe obyczaie twoie, 
żebyś potargał pęta, trzeba, żebyś ze zJych 

pu~ftał . nalogow ~ życie odmien i ł ' , · flu żb~ 

Sw1atu 1 Czartu wypowiedział, trzeba. że· 
byś fię wydobył, z niewoli ' ciała, ł złych . 
pożądl i wo~ci jego, a do Boga. StwÓJ:cy, i 

· Dobrodzieia fwego powrócił, i na nbwo 
pilno~ i gorąco mu tłużyć poczoł. Zw a ż, 

co 1tego Marnotf'awnego Syna pobudzi'ło du 
tak pięknego przedfięwz ię cia pow rócenia fie 

, do' Oyca f wego '? Ow doznanie ' cieżkiey 
nędzy, ,do któr1::y w krótk im czafle "przy- ' 
fzedł. zgryzota fumnieoia wy rnuca iącego 

, nrą ~ł~~ć le~o • . n~koniec ufność i p.t!wna · 
nadz1e1a, ~torą m1Bł w dob'roci . i łafkawo
ici ,Oyca f wego~ Też farne pobud.ki czyliż. 

nie 

I I 

. ' 
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nie powinno być równic? dzielnemi wzg!" · 
dem cfo bie, ab y tez w c ~ebie wm6w ~ly po- · 
dobny' p ::i wrbt p rzez pokutę do Bóga'? Q ,1 

jak b iedny j nader nędzny ftan Dufzy c ·w~
iey. gr.Z.echo~ pe,ł no, a -cnót świętych b(al' 
ci c:>.te. T~b~hę fi ~ zafi:anpw nad fobą fa
iny1u, '1.': ' QUiŹ t y lko w„ fieb1e~ a poz.nal'z .ja-

, w ne niebesp ieczeńftwo zbawie~ia, w. ktÓ· 

rym Gę znayduli:fz, brzydkość Dufzy , grz.e.
chami fkalan~y. Weyrzyt na Boga, on fam · 

ciebie- fzuka, wzyw~' do {ieb i e~ odp,ufzcze· 
me 'ptz,efl:ępftw twoich wcześilie· ci1 obiecu• 
ie. Idźże do niego, siadami Syn il Marn~ 
trawnego do Oyca fwego powracaiącego. 
Wyznay przed nith grzechy . twoie, upo· 

/ 

,·' l~orz {ię przed Jego Swięty1n Majeibte~ • 
oftaruy mu z fieb1e wfaelkie dosyćuczyn1e• 
ni~ Jago fp~awiedliwości, a pi:wnie że ei~ 
przyimie, zapomni wfzyftkich niepra,w9ści , ~ 
twoich, faatą ła{kL poświęcaiącey przyoble
cze;, cię. za wiernego Syna pocz~yta ci,ę ~ pier
ścień znak wieczney miłości i prżyiazni 
włoży na palec ., twóy. · Znamci jut fam 
mize~ye, i niedoftatki ropie, fpufzczli na 
mię Pan, Bóg rózgę karania' fwego za grze: 
chy moie: 'Uporną wolą moią ·ucilkamU 
utrapieniem do fi~bie p_riypędza, jak Tobil'ł· . 
fzowi żółcią chce mi oc~y· otwórzye, abym 

zły 

" ' 
' ' 

• I . 

t ' 
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zły ll:aQ Dufzy moiey poznał, wfayfi:ko mi 

fiic w gorzk,ość ob1~ca, a ja go.rfzym fię fra· 
ię ·, upokorzyć fię pod wfZechrnocną ręki! 
Boga mego nie ch{ę, zatwardzam ferce mo-
1e, trwam w złych dyspozycyach, u!llylłu 

1 mego. A coż tym wfRuram, na jakiż ko- , 

niec przy idę'? czegoż fie doczekam dłużey 
W bł\dach rriofoh zofi:ai:ic, i powrót móy 

„ 11si drogi Pańfkią daley odkładaiąc '? Pewnie 
tego fię doczękem 1 że mi Bóg umknie łafk 

, fwoich, fkróci życia i do piekła wtrąci, 

dziś więc ·zaraz wracan;i fię do Ciebie ~ 
Boże móy, do Ciebie Oyca,' Stwórcy i Pa
na mego, wiem o.Oycowrkim miłofierdziu 
twoim, _że . ~i fię pokażefz litosciwym, i 

~arnotrawnego Syna . twego przyimiefz do 
łatki twey ,. oto ledwom pomyslił po nie. 

, fzcŻęsliwym ' ferca mego, obłąkaniu nawrÓ· 
cić nę do ciebie, aż ~araz weyrzaleś łalka
wie na mię, .dałeś' mi mocne pobudki do 
czynienia pokuty za moie przefłępftwa. 

do opłakania złości moich, nie che~ JUŻ da· 

ley odkładać nawtócenia mego; dziś do nc?g 
Uvoicli ~ Marnotrawnym Synem upadam. 

, grzechy moi~ wyznaię, dziś życie ·moie 
odmien'ić ftanowię. wolq _ twoią Nayświęt· 
fzą we wfzyftki~ wiernie pełnić, od bo-

·' ku 

, " 
J 

. ' 

,, 
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' ku t ,wego już nigdy więcey nie odll:"p9wać 
przyrze~am, ' ' 

DZIEN CZWARTY 

M E il Y T A C Y A : XII. 
o Częste!! i oobrey Kornmunii. 

JJiinkt .Jtoszy. U waż: . iż furpwe pogróżki • 
. i wielkie obietnice J'EzUŚA Chryfrusa w 

' ' I 

Swiętey Ewangelii zawarte, do tego wiel-
kiego, który z ciała i krwi f woiey uftano
wił Sakramentu, ściągaiące fię, powinrye byc 

-naymocnieyfzemi- pobudkami, do częftego 
a .godnego używani;:\ onego: :Jeżeli poży- -, 
~ać nie będziecie ciała Syna Człowieczego, 

mówi ~Chryftus, . ani pić krwie jego, i:ywota 
"'w fobie-misć nie bedziecie. Joan: 6to: bo głód 
Duchowny cierpiąc, fchnąć będą na Dufzy, 

, . tlabieć, omdlewac, uftawać na fitach, śmie,r
cią pomrą. S\vię9i nawet i fprawiedliwi te
go na fobie doznali i doś~iadczyli. O jak 
wie'lu z' tych, którzy Bogu wiernie ' fiużyli; · 
i pobożnie żyli~ przeto. Iż . z leniwfiwa i 

I 
1 • , gnusności Źaniedbali fię częfi:o pofilać i po· 
\ krzepi ac t'ym Chlebem Anielfkim ~ w dro: 

dze . PobożnośCi ull;ali~ w miłości ·Bożey 
oftygłi •' yt pokusach uwikłani, cifiko upa
dli, łafkę, Bolk~ poftradali t Jeżeli to nic· 

fzc:z~- . 
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fzczęście potl<a ło fpra wiedliwych, cóż fi~ 
dzh1ć będzie z .grzefanemi '? Skoro ~ylko\ , 
Zydzi {tracili f mak, i zbrzydzili lVlannę, . 
ktprą im Bóg zeiła ł z' N ieba, świ adczy P1s

'mo Swięte, i~ led wie wfz,yscy nie zgineli, 
przybliżyli fię ku bra·mom śmierci. Podo. 
bn ież ·gdy fit& opufzczaią Sw ięte Kommu. 
11ie, gdy fię rzadko do nich przyfl:ępu ie· , 
gdy przez d1ugi czas nie zażywa fię dzif' l
ności i 01ocy tego Sakramentu; 1łabieie fmak 
do rzeczv Bofk1ch, oziębłym fię , w duchu 
człoWlt!k fi:aie, nie zachowuią fię W całości 

• pobożności ćwiczenia, pokus przybywa, 
Ciało fi~ burzy. Czart, filniey naciera , na. · 
mięttw~c_i fię wzmagaią, i powoli poczyna 
Człow1e~ umierać, wprzód lekkich i pÓwf.ze
doich di;>pufz~zaiąc fię grzechow' , aż też' 
zbliży fię kri famym bramom śmierci, na 
ciężkie Ił śmiertelne, odważaiąc fię zbrodnie. 
Lecz jeżeli te nas fakody i ft:ratY, z zanie
dbanych ' Kommunii pochodzą~e nie prier1r
żaią, nie.eh rias , przynaymniey Rodkie Je:. 
zusA Chrylł:usa ob[ecnice, cym, którzy Cia. 
ła 'Jego ~ayświętfzego pożywaią ,· uczyrtio-

' 8:le~yt?cya '1?munasta.' , .HJ 

f/Je mnie, .a-ja w nim. j/ako ja żyie dla OycJJ 
nzogo, tpk ten, który mnie pożywa, będzie żyl 
dla mnie,' ni8 b!dz.ie u:ięcey oni łaknof, ani 
pragn<J/, nie umrze, ale hfdzie żył -na wieki, 
ma j;ycie wieczne, i zozbudzp go ttJ dzień efta· 

• teczny. G6ż więc jeft, czegQbyś mógł za. 
pragnąć, a czegobyś nie miał . ofiągnąć i' 
pozytkać pr~y świętey Kommunii '? Jeżeli 
pragniefz życia; nie może być dłużfze. ' 
ani fzczęsliwfz~. j~kh 0 wieczne .• k~óre . jefl: , 
obiecane tym , którzy godnie poźywaią 
Ciała Chryfi:usowego, i piją Krew Jego Nay. 
'świętfzą. Jeżeli żądafz. _ chwały _; nJe mafz 
w iękfżey, jako . ftać fię jedńą rzeczą z Synem 
Bolkim, .z nim fię ścisłe ziednoc.z.yó. mie,• 
fzilaĆ w nim. i być zamienionym w niego. 
Jeżelł pragniefz ' bogad:.w ~ w C.hrylł:ufie 
zamknio.ne fą. _ wfaiYfikie fiiarhy' natury„ ła;. 

fki i chwały,, wfzelkich załług · życia ~ i 
śmierci Jego ftaiemy fi~- uczeftoikami przy 1 

1,1żywaniu tego. Sakramentu. On jeft zna~ • 
· mieniem zbawienia, ' znakiem przeznacze· 
nia, piątnem chwały. W nim Chryftuś 
karmi Dufzę ,nafz~ ciełe'm fwoim, pokrze• 
pia i żaftla, a krwią fwoią onę o\>mywa, ne, do ąięfliyc0h Koinmunii zachęcą i pobu

dził· Ta11„ mówi Chryftus, któ~y p,oży1110 , 
tego . databa, -bidzie żył na . wieki. Ten, latóry 
-po%ifau.• ~ ;,,,go, i p ij6 krew moi~, .m;!,•ka j: 

'' 

·•' · i oczyfzcza, rozu,m ~afz oświeca, a '.WoJq 
~o dobrego zagrzewa, i ducha fwego naos 

-udziela. Uzdrawia ~f~yftkje choro~y. ~-
.' · fae, 

. . \, \ . I 

' „: 

'· 
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fze, leczy raryy, , uzbraia przeciw pok!Jsom, 
, ubogaca cnotami, obdarza pociechami, ga· 

si ognie złey pożądli\'vości, poikramia na

miętnóści, grzefznifcow poświęca, fprawie- . 
dljwych wydolkonala, dofkonalycb utwier. 
dza. Czemuż więc ociągafz fię wnisĆ .na 

„ te gody Baranka Ni ebiefkiego, .na tę wiel
ką ucztę, którą nam ·JEzus Chryft:us z cia. 

ła i krwie fwoiey przy-gotował? Jefteś u. 
bogim, chorym na Dufzy i ciele,je·fteś nędz

r:iym, a toć ' famo powinno ci dodać ferca ' 

i ochoty, abyś p o.spiefzał na• ten bank iet 
Niebiefki, do tego Lekarza n.aydoikonalfae-, . 
go, i częfł:-o · brnl ten pokarm zasilaiący. 

J(łź do JEWSA , oświa dcz mu ubó!hvo two-

. ie, a on cie . z bogaci., ukaż mu rany two· 

ie, a on c i ę ulecty, ' p rzełaź mu fiabości·
twoie, a ón cię umoc~i', opowietlz nędze,' 
utrapienia, pokusy two'ie ,. a on cię wspo
może, ,pociefzy, en cię z nich, uwolni i 
oswobodzi. Wnidę \Vięc do pałacu twego 
o móy, Panie! , zafi'ądę z ufnością u ftołu 

twego,' przyimę C i ę z mtlością, osadzę ci12 
' z upodobaniem w forcu moim, i Oużyć ci 
'18 potym będę ' z wiernością i gorąc!ością. 

, Pun,kt .zgi. Uważ to, co mówi Apoftol 
Faweł Swięty : Q'ui manducat, & .bibit indi
gn1, , judiciut~ fibi maRducat & bibie. 1. Co

' rinth: 

' 
Medytacya Dwunasta. · 

rinth: 1 i. Kto pożywa i pije'. niegodnie, 

· sąd fobie pożywa i pij_e. Pożywać niego· 
· dnie, w złym fomnieniu Ciała Chryftuso· 

wego. i pić Krew Jego Nayświętfzą, jeA: 
to zelżywa zdrada, grzech Judafźowf.ki, 

~w.iętokradztwo ftrafzne. Ten grzech j~ll: 
tak frogi : że go Bóg zwyczayoie sl.epotii 
Duqha, z at wardzeniem fe rea, i oI.tateczną 
n1ep9lrntą zwykł karać, a nad to na tako

wysh ,Swi~e0Jm1dzcow przepufzcza nieprze
liczone choroby, utrapienia, dolęgliwości, 
i śmierci nawet nagłe, ' jako oftrzega Apo·' · 
ft~l: Ideo intir vos mufti infirmi , & imbecil
les, & dormiunt multi. Corinth: 1 . Jakoż 

jeżeli_ Bets~mito~ za ciekawe na Ark" Pań
tką we:}'rzenie, tak furowo Bóg ukarał, it 
ich natychmiafr piędziefiąt tyfi~cy tru,:>efll 
padło. Jeżeli Qza Kapłan, że nie z. przy. 
należytym ufaanowaniern .dotknoł fi EG ·tey· 
że Arlti, kiedy upa~c miała, nagłą Śal!er
cią ukarany był. ,Wfzyftkie ofiary· nie ąio
gly zgładzić zgwaicenia Starozalrnnnych 
ofiar, które Heli Kapłan · w Synach f wo ich ' 
cierpiał, jaką mu to fam Bóg obwieścił: 
Jakiż być możJ fposob przeblaga~_ia •Bo
tkiey fprawiedtlwości, fprawiedl iw ie uraża. 
·ney i rozgniewaney prze~ niegodne i Swi~ " 
tokradz.kie Kommunie'? Jakoż karać nie bf~ 

' 
- daic 

I „ 
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~zi~ tych, którzy ważą fi" gwałcić Nay· 
sw~ętfae Religii od fiebie · uftanowioney TaJ 
iemnice'? za prawdę nie możę mn1ey •Bog.a 
dolegać zgwałćenie Sakramentu Oltar~a. 8 • 

, niżeli · ofiar Starozak~nnych znieważenie, 
. ' które tego podobieńftwem ; tylko, i figu;ą 
. były. , Nie trzeba zaś rozuipieć, iż aż po 

. , ,kilku niegodnych Kommuniach te na fh~bia 
. ~ciągniefz kary. Dosyć na jedney ; bo raz 

w grzechu śmiertelnym do ftulu PańCki'ego 

pr·zyftępuiąc, ftaiefz fię ' winnym . Ciała i 
Krwie Chryftusowey, jako , naucza Paweł 
Ap?ftoł: , Quicunque manducavi:rit panem hunt, 
t1el biberit calicem.Vomini indign'B, reus erźt Cor• 
ports & Sanguinis Domini. · 1. Corinth: 11 • 

M afz tego dowod nayoczewiftfzy na Juda· 
· fzu; fko~o ~o wiem niegodnie przyioł ten 
_ Sa~rament, ałiici zaraz Czart go opętał, 

& poft buccet!am introivit in cum faianas. so· 
an: J 5. f'J"ie przyfłąpiłże.ś 1 ty kiedy d0Sw1ę
tey Kommtlnii niegod~ie? jeżeli fię czuiefz 
·do tego, jakiż ma cię ogarnąć fl:rach. wi
dząc fię być winnym, tak ciężkiego i fproś
nego grzechu'? Jeżeli na· to nie czułym je· 

. fteś, mafz vczew1ity znak opufzczenia Bo
, fkieg~. które cr.wać dp śmierci będzie, je· 
teli nie otworzyfz oczu; a op~akanemu Du· 
fzy twoiey pilno nie przypatrzyfz fi~ ftano~ 

wi. 
,, 

'. 

\. 
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wi', który może, .okrom wiecŻnego pot~~ 
pięn i a, wfzyftkie życia nawet doczesnego, 

1ściągni!ć na ciebie niefzcz~ś-c1a Czyliż i 

1 
ja móy Piwie nie jefi;em n iefzcz~sliwym 

, winowaycą Cia1a i Krwie twoiey, 1eżeli mi 
fię oi~fzczęścre to kiedy przytrafiło'? 'za· 

crzymay bieg niefzczęsllwycb Ckutkow 1'.e· 
, , go grzec hu, czy mog~ż być tak nie~ier· · 

nym i zapamiętałym 1 Człowiekiem, aby,m 
kiedy . cdtąd miał ·na takową odwaz)1Ć fi~ 
niezbożność? Y jakie móy Swięty J1tzu, 
mamże n.a złe uŻJ'wać Nayświętfzego Do· 
brodzieyftwa twQiego, lżąc cię prz~z znie. 
ważenie. i zgwałcenie Ciała i Krwie "ewo· 

I ' • 

iey naydrC!żfzey'? nie dopufzczay , nigdy t.e· 
go na mnie, nie day, a,żeby ten chleb źy'
wota, któryby być dla· mnie źrzcldłem łafk 
wfz~lkich powinie.n, miał mi być śmie.rei 
i wiec.zne.go potępienia przy c?.yną. 

·Punkt 3ci. Uważ, z jak wielką . pilnoś~il! 
mafz fię gotować do godnego przyięcil' nay
św1ętfzego Sakramentu? Pismo ,Swięce Go· 
. wy i przykłady do t1tgo nas zachęca: Przy. 
gotuy fi.i: I:i~aelu na przyi~cie Pana i Boga 
twego, ho1 oto przyid~, i bfd~ ro pośn1ód Cis· 
bie miefzkal„ I. · Re gum 7. Za prawdę jeżeli 

' W {tarym 1,'eftamencie, n~ pożywame Ba· 
,. ranka, który figur11 tylka był Nayświ~t.~ 

f;•g• 
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· jet.ta.tu tego Pana. o Jego święto.~ci, . go-

. do~sci, ~acności, a ~ ~rugiey ftrc;>ny .gdy- · 
, hysmy dobrze uwazalt , podłość j nikcze- ·· 
nmość·, nafz~. fzpetność i brzydkoś6 Dufz 
,nafzych, świętą boiaźn ią przerażeni, o có,ż
byśmy ni!! czynili ,1 abyśmy go godn'ie do 
fere nafzych przyieli ! o jakbyśmy och"do- '. 
~al.i, oczyfaozali fumnienia nafze, poświ". 
cali Dufze nafze, -jako mówi Eklezyaftyk:_, 

· Pań~i: Qui timeńt Dominum, prceparabunt 
c01:~a. Jua, ~ in conspećlu :żilius fanćtjicabunt 
ammas Juas. Ee.des: 12do. Wiedzmy 0 tym, 
i na zawfze .to mieymy w pai;riięci, iż _-tym 
Wif&cey laik, i1 darow Bolkich przy Swi~· 
tey Kom~un.~i doftępuiem, tym obfitfze z 
nitiy odnofim 'pożytki, im z wi~kfzą gonr
cością1 z gorętfzym riabożeńftwem, z ·pil.,. • 
nieyfzym i ufilnieyfzym przygotowa.niem 
fi~ do niey przyfrępuiem. Ze z tak wie
lu Kommunił mato, a. prawie nic całe nio 
po.żytkowaJiśmy, ani poprawy życia, ani 

fzego Sakramentu, tak wielkiey c~yftości 
wyciągano, tak wiele w .pożywaniu trzeba 
było ~acho~ać ceremonii. Jeżeli Jan Swię
ty Chrzciciel ,miał ltfl: za niegodnego, ieby 
rzemyczek rozwiązał u .trzewikow. Chry
ftusa, Piotr Swięty z uczciwości nie ch?ial 
w jedney ~ nitn fiedzieć łodzi„ i Setnik nie
go9nym fi~ być 'rozumiał, żeby 'w Dóm 
f wóy tego Pana przyioł, ja~oż my będzie
my godnemi przyiąć go w Sakramencie u
-taionego do fere i wnętrzności nafzych bez 
należytego przygotowania, i przysposnbie· 
nia fię? Ludzi.a Swieccy daleko świetniey 
ftroi~ fi~ z~ykli, kiedy ich na gody jakie 
wspa~iałe zaprafzaią. albo w' _Domu fwo
im, wielkiego jakiego Pana przyiąć maią. 
Czegoz my czynić n,iepowinn1, maiąc przy. 
iąć Króla . nad Król in.i. Pana nad Pany do 
Dufz nafzych'? B<Jgci to Jeft, którego przy
iąć mamy przy Swi~tey Kommunii, Swię
ty nad Swiętemi, o jakąż wi~ć: ?iewinność, 
j ~wiątobłiwość na Jego przy1~c1e. A:ara,ć fi~ 
~nam potrzeba,! Ni.edbałhA:wo 1ftoz1ębłosćT, z L, 
którą do tych_ ftrafzliwyc przy ępuiem a- , 

polepfzenia obyczaiow po has „nie widać, 
też, fame grzechy, def~kta, taż farna ozi~4 
błosć, gnusność w qas fię zńayduią, n,ie in
na . tego pr~yćzyna, tylko ta, iż bez nale-ie mnie. rawno po~azuią. iż ledwo wie

rzyrn, że to jeft Bóg prawdziwy, którego 
tam ukrytego przyimuiem. O gdyby w 
nas żywa była wiara, o ogromnQ.ici 1\fa • • 

jeiiatu 

I' 

1 
· ży~ego .Przygotowańia • bez · potrŻebnego 

przysposobienia fi~, ze z,wyczaiu, zimno, a 

. prawie z mesmąkie~ do. SwiEitych ·przy.tł~· 
j • I . puieoa 

. I 

. ' 

'. 
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pu.iem 'Komruunii. Wi~c żebyś godnie te• 
raz i na potym przylłępował· do Nayświ<;t• 
fzego Sakramentu, i z pożytk.1em zawf~e 
11ożywał Ciała i K'rwi~ Chryftusowey,, o 
jak nay więkfzą ftaray . fię ,ferca, c~yftosć • . 
podług_ nauki Pawła Sw1ęte~o:. dos~1adczay 

·ramego fiebie, . fżpe~aiąc ptl~1e po " wfzy~
klch 'kątach fum'nienia twego, - ~.fzyft~!e 
grzechy ~ defekta, i . n~edotkonało~c1 tw~1e, . 
zbawienneini pokuty świętey 0 mywaiąc 

~vot:ami, aby rię nic zgoła w dufzy tw~y 
ni~ znaydowało, coby fię _ oczom Bofk.im 

. d b 1- Przytym wzbudź w fercu ··nie po o a o. · , . , , . , 
twoim gorące pragpie~te, l chęc prz~1ęc1a 

'JEz._UsA, · uważa i ąc, iż . on jeft Lekarzem, / 

. Nauczycielem, Pociefzycielem twoim.' d~w: 
cą ' wfzelkiego dobra, życiem i ~bawieniem 
Dufzy twoiey. Pomnoż ~<?dlitew.' ~orą-

1 cych affektow dla zagrzan i~ nabo~en~~a 
w fobie, a głęboko u·pokarzaią~ fi~ 1 u~'.zą. 
· ca le(fo ferca prz'ed Bogiem twoim, iąc· , z o „ , . . . 
' ay oi eo-odnośc two1ą do przy1ęc1a wyznaw o . . 

Jego, na koniec ża ś zupełnie ~nem.~ fię od· 
dawfzy i polec iwfzy, z ~fnosc1ą 1 nadzte• 
ią przyftąp do Pana; po fc:rcem: fkrufzo· 
nym ·i upokorzonyn:i. mgdy on nie wzgar"' 

, dzi, weyrzy na pokorę i /~1niŻ.Qność two•ą. 
' .i wielkie ci .,rz-eczy uczy~1;, 

·' 

Medytacya trzynasta. .J 1.9-, 
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. o~ l!iln~m stara;zi~ słę o zba~~·enie -
' wlasne9 dus-z9. ' 

~punkt .Jto~zy. Uwa~ zbawienną przeftrogl! . 
. JEzusA Chryftusa · zoftawioną pam ws. 

Ewangelii: Na co fi~ przyd.a · C:::(o0idoroi, ' 
·choć~y cały świat pozyskal,)eżeli PUJze f Wf 
stracz na wieki, i pomysł fobie: na co ci fi~~ 

:- ', ·przyda długie życie, mocne i czerftwe zdro
wie? ng co ci fię przydadz~ wysokie umie{'" ., . , . ' „ . 
~ętnosc1, głębokie nauki'? na ~o . ludzkie przy• 
1~źn1, : fawory, respelcta, na · co lława, wzii;-

'ć'l b fi I > t~s . na co y 1ę przydały naywiękfze bo-
;gac~wa i fkarby, godności, uciechy, . rulko· 
fzy. jeżeli.byś Dufzę fwą ftrac1I i pntf!pilP 

.Bo choc!by~ ·tę wfzylł:lrie doora miał, i one. 
pofiadał, -je.żeli Dufaę twą ftracifz, coż ci 

. po.wfay~kim ~ jakiż z tego wfzyftluego bę
·dz1efz miał profit, jaki! korzyś~ '? Sarni to 
żnaią potępieńcy, i tę praw,dę w fiekle gło. 

·fzą~ bo tak m6wią u M.ędrzca Pańtki~gę: 
·Quzd nob!s profuit f uperhia? aut divitjarum 
ja~antia ,quid contulit . nobis? tranjierune o
~ma tamquam umbra. Sap. 5'to. Jedną tyl
ko ~af~ .d~fzę, a t.ak raz oQę ftraciwfzy, 
na, wte~ JUZ oney nie pożyfzczefz, już eo: 

·1uenadgrod~ona nigdy. fzkoda, ch~by• zai 
·1 Iij wf~yft. ' 

. ' 

.·. 

.. 

„ • 
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wfzyfl:ko lhąc ił, zdrOWld nawet i famo zy• 
cie, jeżeli . Dufa~ twą Z LH1w1fz, jakbyś wfzyft·· 
ko znalazł, tenc1 fam z'yfk nadgrodz1 wfael
ka . iqną thatę . · C <: na aufzy. twey wfzyft. 
ki~ '!karby 1 bogactwa Swiata tego przecha. 
_dz1, w porównaniu oney ·nic ni9 f~, . n~c 
nie war~tiią, je1kąż więc. mó,wi)nus, dafa 
zamianę za · Dufzę twą'? Quam dabit homo 

·~ommutaiionem p~o .ani"!a fu~~ JeżH j\ po~ę· 
· /, P-ifz, czymże onę z Piekła wykup1fz. a Je· 

dnak tak · tanie ją taxuu::fz, dla momentu 
trwaiącey uciechy, dla dbgodzen ra twey 

._pafsyi i namiętności, dla marney rzeczy 
onę t~acirz. i przt:z grzec~ · gub 1 fz. Zba
wienie Dufzy twoil:' y, jt: ft rzeczą jedynie_ 

. potrzebną. na<łewf'zyftko więc o tofi~ ftara_ć 
pow1n1eneś. ,ia to w rzyitkle two1e rnysh. 

\ J • I 

ządze i uliłpwan•a obracac pvwm1en~s, . a-
byś Dufaę two1ą zbawił. · Lticz czyltz nie
sprawiedh"l(it:! tobie lłuży owa od ChryA:u. 
1a' Marcie dan~ przv'mówka; Martho, Mar
·tho„ Jollicita es, ~ turbaris arga plurlma, 
por;o unum e/ł . nece/sanum? ~jak pilno ~a
biegafi o rz1:iczy p• ożne 1 nikczemne, Jak 

- ..fię upędzafz za fralzka .1\i i m~rnościaini ~ 
jak wiele rbb1fz i pracu iefz dla chluby, 1 

przemijaiącogo ,dv mu próżney chwały•. a 
ledwie kiedy fz~zyrz_e pomyslifz o zb~w1e-

nn1 

- ,. 
,• , 

/ 
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niu Dufi,Y' twey. O slttpoto nigdy tJufznie · 
łzami me pp la kana! · Y toże w ięcey ma~z 
ll:arania około Ciała t~ego .• które lię w 
proch rozsypie, i pokarmem robactwa b"
dzie, nie o Dufzę, która j~ll: wieczną i nie
śmiertelną. na obraz i podobit:.ńfl:wo Boźe 
ftworzona'? tak barzo dbafz o dało, o ' wy
gody jego, a o _Dufzy ~appminaf'z? co dzień 
po kilka razy kannrfz Ciało', a· Dufzy Oo. 
w.em Bofkim, czytaniem Kfiąże~ Duchow
nych, Modlitw!!.- nabożnym rozmys!aniem 
poOl1ć Jenifz fię? ~ ~ruau częfł:o chędożyfz 
Ciało, a dbal"zże t y le o ochęaóftwo dufzy'ł 
żaluiefz .kwadranfilca c~asu, żeby ' fię do· 
brze r,a,z w tydzień przygotować do Swi«2-
tey Spowiedzi, 'Dufzę z pługawft:wa gyze· 
chowego nczyścić, C?~ebt!m Atiielik•m po· 
krzepić . . Y toże ty chcefa fzczyrze zba

wić dufzę tw~1ą, toże ty kochafz dufz~ 
t·~o1ą '? Ah mcntitur iniquitas Jibż.' , , · ' 

Punkt .Jgi. Uwaź·. i·i mtęr~s zbawienia 
. l 

, nafzego, jeft n;~de r trudn·y, i barzo niebe-
11p1eczny. Wiele albo.wiem mamy nieprzy
iacioJ, którzy zawfze 1 czuwaią na zgub~ 

: dufz nafzy<'h, wiele trudności do przeła-'. . 
manta, Wiele zasadzek i fideł~ ·których trze• 
ba uniknąć. Wfzyftlw prawie jef~ 'pokusi! 

-w tym źyciu. djakiey więc trzeb~ oftró„ , 
. . ~ności 

( . '·' 

. r' 
, 
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'' 
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żności, jakisy pilności'? Trzeba uR:awicznie 
czuć. bez przeftanku pracować, gwałt (9 • 

· ,bie famemi{ zadawać, pafsye i złe 'narnięt· 
nosct przytłumiać,' złych nałogow po_zb.Y. 
'Wać; pokusom fię odeymować, grzechow 

· fię ftrzedz, w cnotach fię Ś\~iętych ćwiczyć, 
świątobliwie żyć. O jak więc mizernie o
wi błądzą, którzy na tym przeftaią, iż fię; 
częfio z -tym oświadczaią, że chcą zbawić 
Dufzę fwą. a jefzcze i jednego kroku w 
lłrodze zbawienia nie uczynili, dla z ba wie-. 
ll~a Dufzy f wey'' Qic czynić, nic cierpieć 
nie chcą, chcieliby , zbawienie ofiągnąć dar· 
~o · bez pracy, bez ~oboty'! Niemniey i 
owi w nader opłakanym Ją flanie. którzy 
pewne Duchown~ · odprawuiąc ćwiczenia. 
JICZ nędznie . i r,nizer~e pewnych przy'ciftź· 
f.zych firzegąc 'nę grzechow, niektóre od-

. bywaiąc nabo~eńft~a, rozl.\ mieią fię być 
pewne mi zbaw i en i a, gdy tym czasem ży„ 
~ie ich jeft całe gnuśne i rozwiązłe, miek· 
Jcie i światowe, w poftępkacb fwych d;u. -
gich gorfzące, w f wych pafsyach niepo·' 
wściągliwi. Na niektórych małych przefta· 
1ą Regularnościa.ch, a więkf.zey da.leka wa
gi gwałcą obserw11ncye, nrnchy przecedza· 
ią, a .wielbłądy śf!1iał~ - polykaią. A można-

. że rozumieć, żeby tacy mieli doftąpić zba, 
, . I . \ wie. 

I 

' 

.. \ 

-Msaytactja trzynasta. _ .I Jj 
wienia dufz}woich? , żadną ~iarą. A ·czy 
nie nalężyfzż1t i ty_ ·do ich. liczby 'I Poradź 
fi~ fumnienia twego, ob~yrzyi fię na fpo
sob twego pafl:ępow.ania, a dóydżiefa praw-

, dy. · ' Wlerzyfz co JEzus C_hryftqs powie
. dział· w S'_Viętey Ewangelii: .:feżeli fpraw,i1· 
dliwośc loafza nie będzie obfitowala wiecsy ni:i. 
F_aryzeuf:ww, nie wnidziecie do Królo/łwa Nis· 
bicfkiego. O jakaż twoia ~wiątobhwość, nie 
fąż wislu ludzi Swieckich nąbożnieyfze~i, . 
cnotliwJzemi nad ciebie? ria male- przefta-· 
ją, ofzczędnie _ żyią. wiele pra.cuią,_ ,w po_~ 
ftach '·. i raf ma i tych umartwieniach. ŻY.cict 

} fw~ prowadzą. A ty na·prc)*nowariu cały . 
· , . czas przepędzafz, powinne .prywatne', i pu• 

bliczne Kościelne nabożeńftwa opufzczaf~, 
w odzieniu, jed.zeoią wymyslafz, umartw,ie• 
nia znieść n.ie chc_efz. · Ey czs fi~ nie f praw- , 
dzi to, co tenże JEZUS powiedział: Multi 
ąb oriente & occidente v1nfent .eł recumbent 
cum Ąqraham, ~.Isaac, -~ f acob in Regno 
Calórum. Filii autem Regni eiicienlur in tenebral 
1xterior1s. Math: svo. Wier·zyfz, co' JEzus' 

· Chryftus powiedział, iż kto nienawidzi Du· 

! 

; ' 

fz~ f w21 ~a tym Swiecie, na ży,vo-t wiec·zny ' · 
ftrzeźe_ oney. A cóż ty, czy kochafz, . czy ~ 
nienawi~zifz, Dufz~ tw11? niczego jey nis ' 
'brónifz, wfzyftkiego 'pozwalafz,. za zrnY•~-

. · ności11 

'' 

. ' 

, •, 

' ' 
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nościq fi~ udai,efz, lkłonnośc;iom twym do"' 
gadzafa, gwałtu fobi'e i ztnufzen!a ; w ni
czym uczynić nie 'chcefz, podług fwey won 

' i fańtazyi żyć chcefz, be:t podległości, bez 
karności, a możefzże być zbawionym'? azaż fi" nie sp~awdzą na tobie te Oowa tegoż 
Chryfłusa: Kto kocha Du.fz~ .fwą. zgubi ją'? 
Wie'rzyfz temu, -co Pan ]Ezus powiedział, 
kto przetrwa aż do końca, ten zbawion 
będzie . . A jaka'i ~woia w dobrym ftate
czność'? ledwo nie na ' kaidy~h Rekollek~ 

· cyach.opłakawfzy grźechy twoie na Spowie~ 
dzi, tyfiąc dobryclt polłanowiwfzy; rezolu~ 
cyi, znowu fi~ ~ wftec~ obracafa, w dawną 

1 gnusnqść, i oziębfo1ść odpadafz.; du da w-. , 
riych pr~tkó fię . wracafz grzechow, a ca 

-gorfza, poslednieyfze rzeczy, fprawy two„ 
ie, obyczaie tw·oie, gorfze nawet by,wai~h 

. J);ż pierwfze. · A·będzieizże ·ty zbawionym 
tek żyiąc '? Wierzyiz temu, co powiedział 
Pan Jgzus1 iż kto fi~ raz. chwyci pliJga 1 

a potym fię ·wftecz obraca, 'i nazad fię oglą
da, ·nie jefl: fposobny do Króle!łwa Bo-
2ego. Ą ty chwyc1w,fzy fi~ raz pługa Chry- ' 
fi:usowego, na· Rużbę jego w tym fł:anie po„ 
święciwfzy fie, wierność i ftateczność Bogu 
popr.zyfiągł/zy, ~eh jak nie raz wftec:.:eś fi~ 
obracał, n·azad fi12 oglądałeś, _jak wiele ra„ 

zy .'. 

'·. ,, 

'' 

' 
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2y wolą i forcem .· od tego ftami' apoftato
wałeś ! . Bogu w tym ftai;iie przyiętą Ouż. 

' bę wypowiedziałeś, jak wiele .razy za my- ' 
~lałeś z Jeruzalem wrócić fię do Babilonu 

. Swiata tego. Powołał cit; B.óg z Swiata , , . 
wyrwał z przepaści niezbożności, osadz(ł 
w. tym Zgromadzeniu, abyś pe~niey .zba. 
wił Dufz~ twóią, a ty aby~ f\vobodoe pro
wadził życie, abyś żył bez jarzm-a i kar-: 
Ilości, uo Swiata ~ zdychafa, na. Swiat ufi:aw-· 
nie wyglądafz, Swia~a pragnie~z. A !?~- ' 
dzrefzże ty zbawiony? czy ofiągąiefz Nie
bg? Ach jak niepewnę zbawienie twoie-! 
Patrz, abyś utraciwfzy powalanie własne~ 
wfzyft~iegoś ~ie poftradał~ ·łafk Boi.kich, Du· 
f~y, j wiecznego zbawienia. Patrz, gdy.Bo
ga i ftant1 twego odftąpifz, aby . te~ ciebie · 
Bóg nie odA:ąpił, i na wieki nie· odrzucił. 
Trzymayże fię Boga, trway w tym . franie 

1 a pilno ki;z~tay fi~ około zbawienia Dufzy 
twoiey;; · · 

P~nkt 3ci. U waż: iż nader mała je ft liczba 
tych, któr~y zbawienia doftępuią. Tę praw• 
dę_ niernny,lnym1 fwym ~yrok,iem . ftw!er
dztł Jmzus Chr;yftns, jaśni'e i wyraznie opo· 
wiedział' ii wiele je ft wezwanych. a ma„ 

. ło wybranych: Multi v-ocati, pauci slećli. i:i 
.fzeroka jeft: brama i przeftronna ~roga, -lctQ... 

. rą 

'„ -
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ra wi~dzie na zatracenie, a wiele jeft, ktÓ· 
rzy przez. ni~ ·~chodzą• Ciasna zaś brania 
i wą!ka droga, ' która wiedzie 'do żywota, 
a mało jeft takich, którzy onę ~nayduią, 
i, nią· fię udaią. ·Paweł ~eż Swięty napi!iał, 
iż wielu fię ubiega do· kresu• i mety, a je
den tylko oadgrodę 1bierże. Co lubo do 

. wfzyfl:kich Ludzi, rfamych nawet prawo· 
wiemyćh Chrześcian fię ściąga, atoli je· 
dnnk na Duchownych naywięcey fię pra~

: dzi. Wfzyscy na to zgadzaią fię Oypowie 
Święc1, iż więcey będzie Duchownych po
tępionych. aniżeli zbawionych; bo więcei 

, jelł dalek~ t~kich, któ~y fię rządzą duchem 
. Swiatowym, a nie duche01 Chryfrusowym,

1 
. 

żyią podług maxym S\viata, a nie poiłług , 
maxym Ewangelii, o'byczaie ich cale Swia
~owe, · przepisom Praw Kośclelpych prze· 
«<.iwne; ·obowi'ązkom . własnego ftanu dosyć 
nie czynią, powinności nie' pelni'ę. 'nayiltot• 
niey.fzych funkcyi zaniedbuią, w rzeczach · 

,, cłoczesoych zatopleni • . w ziemi zanurzeni, . 
~ Niebiefkie, o wieczire nie. dbaią\ o cnoty 
flanowi fw~mu właściwe, o doikonałość 
i poboż~ośó życ.ia powołaniu fw~mu p~wio~ 

· ,n,ą ·. !lic Źgola flę ni~ ftaraią, fumńienie fwo· 
ie rozwolniwfzy, śmiało grzefzą, Bofkie i 
.ldcieloe. prawa •. pod pozo~em ·tyfi11c.znycb 

pre-

• 

1 ·· .pretext~w ~~~:;::~:·::=:~·. dla .:::. . 
tęi Bóg im łafk fwych umyka, i pręt~o 

· na nich slepots i zatwardzenie pad.a, j . tak 
wieczoie giną. O ftrafzna rzecz, ale praw
dziwa, tyfiącem przykladow' ut.wierdzona}

, , Do ktÓreyże ty liczby należeć b~dziefz, 
czy do Hczby ~IIło wybranych. czy do . 
liczby . wielu' potępionych~ chcefz o tym . 
wiedzieć, uczyń wzgląd na fiebie, a. pew-

f nie dowiefz Qę. Patrz,_ jakim Duchem oży. 
wiony itifteś, cży moi.efzże mówić z Paw· 
~em Swięt'y~, żes · Swiatu um,arł, a Swiat 
tobie, że ).uż 11ie ty żyiefz. , ale żyie w to.· 
bie Chryfrus'? Nie jeftżeś pełen ducha Swia· 

· tow ego'? O jak" daleki jefteś od prawideł 
Swiętey Ewangelii, od Maxym ~ zdań J.s:~_ 
zus1\ Chryftusa, od Ducha jego! gdzież w 
tobie dµch pokory, d~c.h cicli'o~ci , łagodna~ 
~ci, duch . cierpliwości, poBufzeńftwa? • 
nieraczey..że w tobie panu ie. duch pychy, 

1 krnąbrności, duch gniewu, popędli wośct, 

l, duch delikaćl:wa i niedoikonałości'? Nie za
bespieczay . fię ·tym, iż w tak świętym _zo• 
ftaiefz franie, kiedy nie podług ftanu ~Y· 
iefz, Sukienką tylko Mifsionarzem jefteś, 
a polłępki i obyczaie twoie, · cale fię z fia· 
11em, i _nazwifkiem twoim nie' zgadzai4~ 

. Caynifaże dosyć obowi'lzko~ powoł~lli• 
- ewe· 

' \ 

'I 
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twego'? ja.każ two1a żarliwośC o ~bawienie 
'dufa lu.dz kich'? tak mało o f woią dbaiąc, 
niewiele pomysl1fz o drugich. ląkaż pra
~owitość tw01a '? j aka wytworność w Funk. 

cyach, jaki rc?ll:~pt!k w .cnotach, jaka wi~r-
11ość ·v: _slub11ch '? w zachowim1u .R__,gul '? A 
czy me b~dz1eż to wfzyO:ko ciebie potępiać? 
O Jak łatwo możefa w tym franie zbawić. 
Dufaę twoią, ma iąc ty'le do tego n?iytkute· 
czoieyfzych śrzndkow i fp sobow ! ale cóż, 
kiedy ich . użyć nie cbćt>f?;, albo ladaiako 

! . O'lych uzywaf.t. Na_coż fię p~zydało tak 
częfie świętycf!. Sakramem:<..• W używanie? 
eo za P''~Ytt!lc 9dn1otłd ,z c:odziennych du. 
ch_-0woycli e:ic.::rcyciow '? - cóż w tobie fp.ra

w1ły innych dubre przykłady, Przełożonych 
~po11111itrn1a,Bpowiednil<o~ rady'? wfzyftko 
tll w tobie czczyrn i niepożytecznym zofta· 
ło. A nie j.eftżeś owym drzewem usch~ym, 
na nic nie~datnym. tylko na to, aby by-
ło _ wy.ci~te i wr2;t1con~ _w ogień'? Lękay 
fi~ gniewu Bótk. 1ego; bo już fiekiera fpra
,wiedhwości Bo!kiey do korzenia przyłożo· 
na je-ft. pto ci 'Pan Bóg jefzcze życi'a po· 
~wa.la. i przedluźa czasu, pracuyże, póki 
mo~ef~ • .na zbliwienie -Dufzy twoiey. Ey 
·ntoll;e ~o już ~fl:atn'1 rok Życia twe~o, przy. 
~„aymniey tę refztiz, ten ofzczętek czasu·, 

, na 

•' • I 

, . 

l ' 
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na to oqróć, abyś f,,bic: zapew~ił zbawienie 
Dufzy . twoiey. · 

MEDYTACYA 
J 

XIV. 
o 117iern!J11t ~achowdniu Re auł. 

, . . .:::> 

punkt_,tu:szy. Uwaź: iż wiele~ p1fnym. być 
. p~w1n1enes 'w zachow::intu Reguł · Zgro

madzenia ~we.go; gdyż bez tego Nieba do

ftąprć, i zbaw,ionym być .nie n~ożefz. Każ· 
d~mu . Czlowiekowi naypotrz'ebnieyf~ą .dÓ· '· 
zbawiimia . rzeczą jeft, aby podlug ftanu, 

w którym z Bolkiego przeznacze~ia i po: 
wołania zot1:aie, żył, i we wfzyftkim za. 
c!Jował fię, zkąd i Paw~I . Sv. ięty pierw· 
faych Chrzdc1an 'obowiąz'ywał i do tege 
ich . u.pominsł, aby go~nie. podlug powoła-
n-is fwego, którym fą wez:wa01, we "'fzyft. 
kim fobie. poftępowali: Obsecro vos, ut di-
g~e ambuletis vocatione. qua vocati ejłjs Ei--he.s: 
4 Chociażby i naydofkonalf'zy . był :fl:an, 
w ktorym zofta·lefz, na nic ci fię to nie ' , . 
}>rzyda, jeżeli ,nie podług niego 2;y1efz, 
Mafz_ pi:_wne znaki, jż cię ~óg do tego Z gro. 
JDadzema powołał, z 6olluego przeznacza• 
n•a w 'n 1rn. zoftarelz, fran wn Swięty jeft, 
tego ci CJ.&ku ńre dofiaie do zbawienia twe-

go, abyś podlug ft~n·u twe_go .ta}' świtc'· , 
&O 

I ' 

\' 

'• 

' . 

. I 
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go żył, i we wfzyftkim fię t zachował. Nie 
możefz zaś życ: p~dlug O:anu twegó, jeżeli 
Reguł świętych wie'rnie zachowywae nie~~
.dzie!z. , Te bowiem przepisuią ci pewny 
fposob · życia, jak fię we wfzy~tk i m fpra
wować, i zachowywać mafz, co mafz czy
ńić, w c~ym fi~ _ćwiczyć i zc1prawować, 

a czego fi~ ftrzedz i unikać, kiedy więc 
s~i~te Reguły gwałcifz. i , one pr?:eftępL~ 
iefz, tylll famym odd~lafa fir;:, od fposobu 

'życia !tanowi twemu . przyzwoiteg9, cŻy· 
nifz , to', co fi" z twoim Powołaniem nia 
zgadza. Różnemi drogami Pan Bóg ludzi 
·prowadzi do Nieba, dla nas inney nie mafz 
jak droga świ~tyc~ nafaycb Reguł, \viern: 
'onych zachowanie jeft: naypewnieyfzym d!·a 
-nas gościńcem, którym do Nieba trafi~ rno-
żem, · ten nam fam Bóg wyznaczy-ł, i przez 
powołanie do · tego· ·zgromadze·nia, ukazał, 

· · c~c.e· , · abyśmy fi~ tey drogi trzymali , ni~ 

· z cnoty w cnot~ _ poft~powafi, aż dóydziern 
gó_ry Pań!kiey Syonu; · Kiedx~ więc· te świę- · 
te Rl:'.guły łamiefz, i one przefl:ępuiefz, tym 
farnym z drogi zbawienia, którą ci Bóg 
'oznaczył, z.baczafz, błądz1fz, zatym i do 
N·ie~a nie trafifz. Przeciwnie zaś gdy wiar· 

,'nie t~~ R.eguły zachowywać będzie,m, "Nie-. 
'ba mecbybie;m, tak nam wyraźnie dekla. 

ro wał 

( ' ,, 
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rował Swiicty . nafz Ociec i Fundator: Tr!Zy'· . 
maycie pewn;e, mowi on, i1 jdsk wy te Re
guly Żachowacil. one tef; 'llJQS zach011Jaiq, Ź Jo 
P,ożqdansgo 'końca, . ~o jfjł :. Jo Niebiejkisy 
Jzcz~sliwo$ci , besp'.ecznze doprowad~q. ·czegoż 
więc głowę fobie łam1efz, mysląc i bada-
iąc fię, cob~ś· miał czynić, abyś żywot wie~ 
czny ofiągnol? Oto, hoc Jao-, & vżves, to 
czyń, co ~i święte Reguły przepisuią~ cho.: 

way on~ wierni.ei' pełniy one tkutecznie, 
a żyć będziefz na .wieki. Bo jako znowu 
mówi Swięty nafz Ociec i Fundator: Cot 
IO nich Źnaydzief;i, ' coby cie tiŹI mia/o U>ZbU• 

' dzić,. i _tobie dopomodz,-do uchronienia '.ftf "'Y· 
stępkOlfl, do nabycia cnot ,' do pełnienia ltwa.n
gelicz.ney ńauki'? A'teć to 'fą naylkuteczniey:
fze fposoby„ i naype-wni•>4'ae .śrz:odki do 
olięgDierfia wieczney fzczęsUwości. Przez 
(amo wftąpienie -Oo tego Zgromadzearn, a 
barziey jefzcze przez UCZY,l)~enie zwy~zay
nych slubow, obow1ązałP.ś lię i Bogu przy- _' 
rzekłeś c~ować Swięte Reguły, ,i wie:rnie 
onych ' ~!ł wfzyfl:kim przefhze,gać. ~irżeli 
ludziom' danego Rowa dotrzymać winniś~ 
DJY'•. daleko ba-rziey Bogu, ftai~fz fię wittc i' . 

w1arołomoy_m B~gu ,
1 

gdy. święte Reguł7 ' 
gwałc1f~. Będzie ten , czas, kiedy fie Pan 

.Qóg UjlOID~i u ~.bw daQego Jobi~ Uów._ 
upo-: 

~ I 

. ' 

~ , \ , 
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upomni tię uczyniooey fobie obietnicy. w 
dzień Sądu f we go. ~dy cię ·Pan Bóg przed 
fię przy·zwie, pewnie będzie fię ciebie py
tał o Reguły, o ufi:awy. · powołania twe
go. jakoś one· zachował, z n ich cif( będzie 
fądził, za icłi zgwałcenie pewnie że cię bę· 
°d'zie ftr~fował~ i jako ·w iarołomoę będzie 
cię . , karał .. RozumiefŹ; że to rzecz mała i 

· lekka gwałcić i przeftępować święte Regu-
, -·. ły"? ·Mylifz fię w ·ty(l1 barzo. Nie mała, , j 

ani lekka, lecz · wielki~y wagi, i znacznych 
, " 

Konsekwencyi to jeft rzecz. Bo kiedy świę-
te Reguły gwałófz • i one przeft~puiefz ~ 
przezto ~gorrzenie drugim daiefz, regular
ność psuiefz, dobry porządek miefzafa ,' du-' 
tha i karność w Domu otłabiafa, rozwią
złość wprowadzafz, całe Zgromadzenie pod
kopuiefz, .legó fuńdamenta, któremi fą świę
te Reguły, 1 i.lftawy ruyhuiefa, dobrych Kon
fratrow zasmucafz, a innym przeftrzeńfze
go ' fu mnienia . śmiałości ' i bespieczeńll:wa 
dodaiefz. Ach biada temu, przez które-go 
zgorfzeńie 'fię dzie1e, .biada temu, ktory ma
łych w duchu~ poczynaiących ·w powoła· 
ni u f wym zgorfzeniem każ i! Biada temu. 
który tó ,' ·co ręka Bolka :zbudowała, fwą 
rózwiązlością psuie i ruynuie! Biada temu, 
który kąk-ol '1'J)'eh obyenicw, -k~kol ty• , 

' . fi~-

' . 
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fiącznych defektow, prze~ f wą nieregular· 
ność, prze~ pogardę chwalebnych zwycza· 
iow; 'przez zgwałcenie -świętych Reguł mie· 
dzy ' Bradą fieie. Kiecy $więte Reguły 
gwałcifz~ w ten czas Boga obrażafz, w po· 
bożności 'łlJ>O)VOli uftaiefz. w powołaniu na• 

.wet Jłab!eiefz. D!Jcha Swiętego ·zasmucafz, 
łafkom Bofkim wO:ręt czynifz; wiele za
fłu,~ tracifz, nader nieb~spieczną śmierć. fo: " 
bie cżynifz. · Nie uważafi tego teraz, ale 
w godzinę śmierci poczuiefz , kiedy ci w 
oczach twoich ftaną wfzyftkie twoie prze· 
ciw świętym Reg'ułom przefrępftwa, dane 
innym zgorfze'nia, o jaka. ztąd . na C1~bie 

· powftaoie trwoga! o jaka ci~ ·w ten c:za1 
. i 

ogarnie boiazrt! Ach biada tey Dujzy. wo- · · 
ła Sw1ęty Jan Klimakus • letóra nie choKJa/a · 
fwego powołania! ta albowiem 'godziRa obia
wi, co jey jeft nagotowano. 

· ' Punkt .zgi. U waż fposoby, i· śrzodki do · 
zachowąnia Swiętych Reguł nader pomocne. 
Nayprzód: Zaweźmiy; wielki fzącunek two· 
ich Reguł i uftaw, bo z natchnieni• Bofkie-
gó od Swiętego Fundatora n~fzego fą na
pisane. z barzo długim . namyfłem, prz~z 
trzydzieście łat onych do.świadczaią~. pra
wie wfzyft:kie fą wyi~t.e z Ewangelii ·. i ~ . , 
życia Je:zusA Chryftusa, zawierailJ w-Jobie . 

K · nay-

• 1 • ,· 
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' ' 
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· na)'świętfze maxymy, rady~ i przykazania 
Zbawiciela nafzego, naywybornieyfzych 
Cnót' 'ś~~tych przepisy i. prawidła. Sii 
śrzodl<;mi "do doftąpi~nia dofirnnałości ll:s:. 
nowi nafzemu właśc1wey, fą fłrumieqiami 
ła~ Bofkich, fą narzęd.zia i infl:rumenta na. 
fzego poświęcenia, fą ~adatki nafzego do . 
N ie ba przezn~czema. Szacuy ·więc Swię-

. te Reguły i ufi:awy, jakoby ci były z ręki 
fa mego Boga podane, poważay one, ko· 
.chay fię w nich, . a to cię · 1do wiernego o
nych zachowania ,pobudzi i · zachęci-. C:lę· 
fto bowiem Swiete Regu!y gwałc1fz i prze
ft~puiefz, iż lekce fobie one. waiyfz, i pra
wie za nic one , poczytuiefż. Poprawże błę· 

. du twego. Powt,óre: Przypatrz fię i zważ 
dobrze jako Zołnierze, Rzemies!nicy, i roz
maitych fta'now ludzie, na świecie . zofta· 
ią~y, z pilno.ścią f woie . uftawy i pfzepisy, 
daleko trudnieyfz~ . i ciężfze, niż fą two1e, 

' chowaią i 1)elnią~ powinnościo~ fwyrń do. 
syć czynią . . Jeżeli óni dla Ckaz1_telney nad
·grody, abo z boiaźni kary, cóż ty nie 
mafz , c~ynić z miłości Bożey, i dra zba
wienia t\vego, zwłafzaza kiedy ci Bóg tyle 
dodaie ła(k fwoich, dobrych natchoień, we
wnętrzny~l.1 pobuilek, któremi Cię fam wie· 
dzfe do zachow~nia Reguł i uftaw twęgo 

' ftanu, 
~l 

' · 

' 

. 
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ftanu, 1:Jpomioa pię fumniJnje, i o ptzefł:~p· 
.ftwa ftro~uie'? Patrz na innych W spółkon• 
.fratrow twoich dobre: przykłady, n od zgor• 
fzenia, któ.re przeftrzeńfzy ży.wó~ \yiodący 
z fiebie . daią. oczy twe odwracay. Pra-w- . 
da, że fię znayduią .tacy, którzy wolniey
fzego będąc furJlńienia, gwałcą i przeftę
puią Swi~te Reguly, od ,zwyczaY,ny€h uchy. 
'łaią fię zabaw, . i powtnności f wych zanied~ 
buią, 1nie mafz fię z takowych gorfay,ć. 
Przypati·~ ·fiit im \ tylko l~piey, uyrzyfa i 

· dvświadc.zyfz, ja~- ont i~ zachowaniu Przy
kaźań Bofkich, i Kąsci~lnych nie barzo· 
fzkrupulatni, jak nie. wiele i na święte fię 
siu by oglądaią, jak powołaniem potrząsaią, · · 
jak 1 w _ nayświę~fzych rzeczach, nie wiele 
okazLttll nabożeńftwa. czy będziefzie ta· 
kich nasiadowa(;'? aleó przecie w.ięcey ta· 
kich, którzy jak mog·ą, Swięte prz~ftriega„ 
ią Reguły, i one wiernie zachowu1ą, w 
f wych powinnościach wytworni, we wfzyfl:· 

· kim .regularni, a przez to Bogu i iudŻiom 1 

mili, pobożni, cnotliwi, Zgromadzen.lu U• 

·żytecrl:ni, wfzyA:kim pom~coi. lchie naslą. 
duy. ich' dobre-mi przykładami zachęcay 
nę i ,pobudzay do wiernego zachowania 
~więtyc~ Reguł. Zważ: do czego cię przy~ 
w'c;idło gwah:enie,. i przeftępftwo 'świętych 

, K iJ. " " , ·Re· 
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Reguł, na jak ni.ebespiec~ne różnych grze.• 
.c"how okazye wydałeś fiE;,' na rozmaite po
kusy naraziłeś fię. fumnłenie fobie ro2wol
niłeś' i do czężktch grzechow drogę fobitt 
ułlaleś'? zapewnie gdybyś był święte Regu. 
fy ~iernie zachowywał, nie ty~eby w to. 
bie naydowało fi~ wyfł:ępkpw, rzeczy, po
d luf! Boga zważywfzy, ,musifz wyznać, iZ-

. wiela griechow jedyną przyczyną, i pierw· , J 

fzym początkiem l,Jyło zgwałcenie świ«c· , f 
tych Reguł. Niechże cię to dobrego nau-
czy rozumu, baczności i ofł:różności. Po
irzecie: Częfto czy'tay i n,abożnie rozważay 
ś-Więte Reguły; przez częfte albowiem o. _ 

. nych czytanie, będziefz je zawfze miał ·w 
pamięci, zat•ym też ,przez zapomnienie, 
'przez nie~wagę nie będziefz one , przell:fC
pował. ' Czytaiąc ,częfro a uważnie święte 
Re-guly~ prawie w każcjey znaydziefz. pi~k
ne1--d.o jey zachowania pobudkł, a· kiedy je· 
fzcze one •pilno rozważać 6ę~ziefz, będziefz 
w. ich poznanie wchodził, dóydzi.~fz, iż 
kaid!l z nich dla fprawiedliwych. i nader 
Rufznych przyczyn jeft poA:anowiona, w 
nich Cii; więc barziey zak.ochafz, 'one fo. 
bie tJpodopafz" Rachuy ąę z nich pewnych 
przynaymoiey czasow, jakc>' to przed zwy
ćzaynenu ·spowiedziami, we dni p~woła-

• . · ni a 
" . 

I . 

• 

' 
, I ' 
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nia twegp, a nay,więcey w czafie świętych 

· Rekollekcyi, m1arkuiąc, w czym którą prz~
ftąpiłeś,, a .za poftrzeżone przewinienia frro· 
fuy fiebie famego, przed Bogiem ~fię , upo
karzay. gorąc~ ~dnawiaiąc rezolucye; i 
mocne czyniąc przedfięwzięcia ' wierniey- I 

1 

fzego onych , na potym chowania. 

· MEDYTACYA XV . 
o S~ozie Bpskim kaźtJego w szczegul.; , 

· noJci Człowieka. · 

,punkt .J~szy. Uważ: iż tegoż farnego mo· 
mentu, .którego Dufza twoia rozłączo ·· 

na ·będzie z ciałem, ftani~ przed Trybuna-. 
łem f prawiodliwości Bofkiey' dla .dania z 
całego tycia twego ści&„go rachunku. S~m 
Bóg b"dzie Sęd~ią twoim; ale ·sędzią ft:ra· 
fznym, przed którym nic fi~ ~ie ~kryie, ~ę
dzią nieubłaganym;. bo go · qiczym .·uiąć, . 
i zmię'kczyć nie będliiefz rnógł. Ten to. fam 
będzie Sędzią twoim, który tera'z je ft świad
kiem grzechow twoich i naytałemniey
fzych. Ten fam~ którego , ty teraz obra· . 
, żafz. kt6rym pogardzafz, którego zniewa~' . 
zafz, a Jego lńilofierdzie ,, które :ori ci te· 
_raz ofiaruie. gdybyś fi~ .do niego nawrócił. 
odmieni. fi~ Wte.dy w ~apalczywość , i pom-

. ' , ft". 
I 

r. 

', 
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ft~ . Cóż ty na ten ,czas poczn.iefz '? dó• 

kąd fię ucjeczefz '? pr9żno . myslić o tym, 

. abyś mógł Boga i Sędzie'go twego uniknąć, 
i fkryć 1 · fi~ a1bo uciec przecj -Obliczem J" • . , , 
go, w ręce tego Pana gdy raz , wpridniefz. 

wydobyd,ż fię z nich nig_dy nie potrafifz~ 
W ten ftrafzi:y moment fam tylko pofra· ~ 
wiany przed Bqgiem' ze wfzy(tkich rze- I 

c~y ogołocony, przy fa mych tylko dobrych · 
uczynkacJl twoi~h zoftawiony będziefz, któ-
re Ci jedyną podporą i pomocą w ten czas. 
być ą10gą, a jeieli ~i na' tych zbędzie •. ach, 
gdzież Oę . podzieiefz ! Jeżeli winowayc.a 

· poy many. ł p't·~ekonany 'tak · barzo fie ludz

kie y fprawieql iwofu.i .leka, chociaż ~ie cbo-- . 
• I 

dzi rrru tylko o kilka miywięcey godzin 

' kal'y, niefletyi! jak _daleko więcey obawiać 
fi~ ty, -powinieneś sądn Bofkiego, Jąory 
cię na. wieczne fkazaó może Katufze. Nie 
tyll<o w nieprawościac.b . z11nn1'2lenł grzefzni„ 
cy,. ·lecz i naywięksi ~więc!. l<tÓf;zy w nie· . 
winności całe fwe p.rzepędzili życie, Ielrnli 
fię tego Sądu . · Jakoż więc iyć w be;pie
ozeńąwie . rrlóżefz; „ będąc pewnym o tym,. 
j~- nię mafz , żadnego w życiu twoim mo-

' mentu, któregobyś nie mógł umrzeć, ~ za· 
' tym być przed _.Sąd Boga pn;yawanym~ O 
jal,ąż 'oi mieć naleiy około fiebie baczność 

i pil„ . 
, ' . 

f 

' ' 

,,. 

• 
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i pilność, abyś fi", uchrojlił tego wfzyll:kie· 
go, za coby ci fie potr.ze~a było niegdyfo . 
lękac tego· Sądu r dÓbrze upomina Tomafa _ . , . 
a, Kempis: JYe wjzystkich -rzeczach uroożay, 
jak bedziefz. miat prźed furowym Sedziq jła.-
nqc. Wtedy dopiero , p~znafz, jak fobie fza· 
cować miałeś życie Swięte f p~bt>żqe; wte- "-
d , z gruntu poymiefz„ fzczęście powoła· 1 

nia twego, jeżeli§ tylko wiernie <?nemu ~or-
respondowa,ł, i zadosyć czynił wfzyll:kim .,.. 
jego powinnościom i obowiązkom. O jak- ' 
ci<t pod ten cŻas wielką r'lapełni ufoością-, 
n~leżyte , Reguł twoich zachowanie, pofiu
fzeńftwo slepe, ubóftwo .ze wfzyfi:kiego ·o· 

golocone, czyftoś'Ć Dufzy i Ciała nfczym 
nielkaźona, ści,Re zmyJ}:ow uinartwienie, 
oddalenie fię od Swiata, w~garda' rzeczy 

docze:snyfh ! O jal~ fi~. ciefzyć _ i radować 
będziefz, żeś gwałt fobie n~e ruz uczynił, 
żeś .z p~zyrodzonemi ,fkłonności~mi ,walczył; 
j one zwyciężał! Lecz jeżeli p,rzeciwnym 
cale fposobem z przefzlego życia twego, 

nic ci dobrego •nie zoftanie, . na . cobyś ».~ 
m~gł bespiecznie f puścić, jeżeli widząc fi~ , 
w ręku mściweg~ i furowego , Sędziego , . 
który cię nia f ądz,ic według tego, jakoś na .·'· 

, · do~re Ju_b złe zażył lat twoich,• gdy, w n'ch 
nic nie poftrze:żefz. tylko .oziębłość, niedb~l, 

. ,. 

, · , : . ' . ' , . . ft wo, 
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fl:wo , ufhwne gwałcenie slubow, i uftaw 
'twoich, gdy nic w życiu twoim dobr~g·o 

' : :; . nie zoczyfa, jedną tylko niepożyteczność 
w n,ich fię znayduiącą; a c~ gorfza farną 
złość .wierutną i grzechy, ·O jakiż cię na 
ten czas ftrach, jak ci~ź.k,a żałość ogarnie! 
Pu wrócić fię zechćefz na zad do życ i a, a· 
byś ·go lepiey obrócić na dobre mógł, ale 
tego już nie ot~zym'afz. Póki wi~c czas 
'mafz; czyń dobrze, teraz tak żyi, abyś n ie 

. I 

- ·• miał czego fię lękać, gdy cię P;in Bóg na 
I s·ąd fwóy przyzowie, ftrzeż fię tego wfz_yft • 

"iego,· cpb'y ci w ów oJtropny moment: fu. 
mn ienie twoie wyrzucać mogło. ,Z a wcŹa· 

su f zczyrą pąku tą obmyway grzechy two

ie, ,b!agay grt ii:w Bolki ,jednay fobie jego 

I ' 

· miłofierdz i e. czuway ufl:awnie nad fobą fa
mym, 'bądź pilnym w powinn9ściac·h two.· 
ich, wiernym w miymnieyfzych obowil'lz· 
kach twoich; b~ błog?iławiony ten ąug_a, · 
którego · Pan znaydzie czuwaią_cym ~ albo„ 
wiem gdy przyidzie, n.ad wietą_ go, p,r:z.~lo." 
ży. i do wesela fwego weź_mie .. 

Punkt ..agt. fJważ: jak. nader· ścilły Bóg 
z to9ą na Sądz.ie fwoim uc~y.ni rachunek .. 
Nie będzie bowiem przez hieg i na.ydłuż· 
fzegp życia, począwfzy <?d pi~rwfzego U· 

. żywania rozumu, i jedney n1ys.li, kiedy z„ 
kal~ 

•• 

I' 

. J 

Medytacya pielna-sta. .151 

kol wiek w _ głowie mi~ney, lub pragnienia 
w fere u ; nie. b"dzie i jednego ·wyrzeczone• 
go od ciebie Rowa, uczyni~ney akcy-i, ktÓ· 

1raby na ten rachunek przyiść nie miała. 
A 'jako pospolicie bywa, 'że każda mysi, 
anowa. łub uczynek, ma fwoie osobliwe 
okoli~zności', ~tóre ciężfzym czynią grzet:h, 
al boli też on zmni~yfzaią, nie opuści P~n 

Bóg żadney z nich, żadnego , naymniey~ 
faego Punktu, żeby go ra'ftrząsaó nie mi-a(, 
,i wziąśó na wagę f pi-awiedliwości fwoiey •. · 
Spytaią tam, jakoś zażywał CZl'\SU. i nay .:l ' 
mnieyfaego momen~u 'I jakoś zaży\lyał łaOc .. · 
Bofi\ich nadp.rzyrodzonyc~, ta.lentow, i n~,
,tury przymio,tow, od Bpga tobie udzieło~ 
nych, zdrowia. dowcipu. pawi~ci„ r_ozumu '? 
jakoś zażywał Swi~eych Sakramentow, na
uk Duchownych, , wewn~trznych do dobre-

. go inftynktow, zbawiennych przeftrog1 Ko· 
mu zaś, jak fam oftrzegl Pan Jttz~s, wiele 

dano„ wiele fi.~ teź, od niego upqminać hę· . 
dą, i im więcey' komu powierzono talen- . 
·tow; tym też wię~fzegó z nich · rachunku 
wymagac b~dq. Spytaią tain, do czegoś wo· 

' lę ; fwoią fklaniał, w czymeś fe'rce ,twoie 
zatapiał, czymeś- mysi ·twoi4 zaba~ial? Jleś 
był Człowiekiem św.iadem przyrodzone~ 
.--0zumu oświecony~ ile' Chrześc1anin 'pO<IJe„ 

gły 

' ·-
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gły prawu 'Ewangelii, ·ile osoba Duchowna 
do. tł:anu doikonałości powołana, mafz róz- _ 
ne obowi.ązki, i z tych też wfzyftkich trze-
ł>a· ci fię będzie Panu Bogu fprawić„ Same j · 
nawet uczynki, knóre zdawały ci fi" być 

• · naypobożnieyfze, póydą na to rolhząśnie-
, nie, .naymni~yfzą w nich niedolkopałość 

dóyrzy oko Botkie: .fa, mówi Bóg, gdy 
czas ioezm~. fprawiedliwości wafze f qdzic hęd~. 
P,sal: 74, O jak witiJe grzechow, o których 
ty już więc~y ani mysli fz, i wcale -11ie pa-

,~ miętafz, na ten -cźas jalt: na nowo, fi" poka
żą. i ' przed tobą fię ftawią ! O jak wiele 
p<;>frrzeżefz grzechow, które ci cale wi'a
dome nie były! Jak wielu falfzywych ~y
mówek na pokrycie nieprawości twoich 
fkoncypowanych, falfz jawny odkryie fi" 

., ' 

i obiawi ! Jak wi~l.e wątpliwo~ci zachodzą· 
cych .względem pofi:ępkow i f praw twoich, 
)[tórych ty łacno pozb,rwałeś, uwalniaiąc 
z nich fumnienie two ie, przez pobłażaiące 
zdania, obrócą fię n'a pptępienie twoie! Jak 
.wiel-e cńÓt, które jaśniały slicznie przed ' 
ludźmi, blafk fw.óy .ftracą, i pokaże fię na 
oka to, co fię w nich ukrywało, już to 
inte!:es. już obłuda, i innych ofzukiwaią
cyi::h zdrada! Wtedy obaczy fa.. fię być od 

. ,fiebie ' farnego ofzukanym, a chociażbyś 
· ' chciał 

j , 

' \ 
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cllciał co przywieść na obro.nę twoią, po· 
wfW oby natychmiall: fumn ienie twoi.e pr~e· 
ciw tobie, i falfzby · ci zadało; bo ' to ci~ 

. pr~ekonywać będzie,. i przynagli· c ię do te- ' 
, gó, · że i niechcący·, hędziefa" tnufiał fam ' na 

fieb_ie żafoś~ie wyznać, Ach ~grzef~tY.fem 1! 
zb !ądziłem z proftey zbawienia drogi! A 
czemuż teraz wcześnie .z tym f!ę nie odzy. 
wafz't terazbyś to ·wyznanie uczyn-ił dla fre; _ 

_ ·bie poży.tecz.nym, cz~muż wię{n1e iCłziefz 
rzucić fię do nóg Boga, i Zbawi..ciela twe· ' 

_ go'? iczemu przed nim nie wyznaiefz na flebie 
złości . twoiey, w pokornym tkrufzonego fer-
ca żalu„ abyś nie mufiał ·jey wyznać przed . 
ftrafznym Trybunałem jego, oftatnią zdi~-
ty rozp·aczą '? Czemuż nie fłucharz~ teraz · 
pilniey tego, .~o ci wyrzuca fumnienie two· ' ,, 
ie, o -co cie. obwinia ·i ftrofoie'? Czemu. we· 

" 
'dług upomnienia J11:zusA . • Chryftµsa, nie, fta.: 

. rafz fi~ uspokoić 'onego? Jeżeli bawi.em je te
raz zaspokoifz, ftanie ono na oh1onę two! 
ią przed Bogiem, przeloży mri pokutę two
ią, zmaże z Kfiąg fprawiedli·wości wiedzney 
.to wfzyfrko_, cokolwiek tein jeft. przeciw· 
Jco tobie ~.spisano, ·j zupełnie ci t1go vyfzyO:- · 
kiego z1edna u Boga odp\.lfzczenie. . Nie 
podchlebiayże . teraz fobie .w. tym iyo~u „ '., 
vie;[patrz przez fzpary na grze.chy -ewoie t · 

- n~ 

•' 

-. 
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11ie chwytay fię zdań wolnych, i przeftroń- ' 
nych maxym. Trzymay fię ciasn.ey dro" 
gi .Nauki Ewangeliczney, a podług niey 
rozrządzay f prawy twoi~, . tak f ądź o po
ftępkach, ~yg(ach, i żądzach · twoich, ja~ 
fa~ o nich w godzinę śmierci fądzić hę· 
~z1efz;, a pewnie nie zbłądzi(z.. O · Boża 
m6y, jak fi:rafzne fą Sądy twoie! jeżeli fpra- ·. 
wiedliwi ledwie będą z6awieni, cóż fię na~ 
nie ze mn11 tylu zafzpeconym grzechami'? 
Jeże1li z jednego Rówka marnie wyrzeozo. 
nego, trzeba fi~ b~dzie f prawić, cóż mó. 
wi6 o owych gorfz11cych rozmowach 2 co~ 
bizdzie 21 tylu młslami, w których ukon- · 
ten·towaoia fzukałem'? z tylu nieporządne. · 
mi pragnieniami? z tak wielu uczynkami, 
któ1rycb fa!llo wspomnięnie trwoży mnie. 
g~)r fozważam Sądu twego furowoś.ć? Nie 
wcb~dź. więc o.. mó.y Panie. w Sąd z Rugi! 
two11m, w gniewie t 1woirn nie O;rofuy .mnie . 
. . . 
i w zapalczyw~ś.ci twoiey nie fądź mnie. 

Zaf1omąiy wfzyftkic~ nieprawoaci molch, i 
1 grzechow młodoś.ci moiey. a użycz mi ła

tki twe~ do zgładzenia onych przez fzczy· 
"Ił pokut~, pierwi.ey, niżeli mi przy idzie 
ftanąc na Sąd przed Tobą: ' Anto diem „a. 
tionis. donum fac remifsionis. · 

· _ Punkt 5ci. U waż: iż w'edlu~ rachunku, 
ktÓ· 

\ 

' . - r. 

Medytącya pi~tnasta; J 55 

któ(y Bóg ·u~zyni z tobą. i ze wrzyftkicll 
fp raw- twoich, wyda zarąz dekret '_abo zba· 
wienia, abo potępien,ia twego, dekret nie- 1 

odmienny, i odwołaniu nigdy riie podległy; 
bo jako mówi ,Pan' 'Jgzus,- na którą ftrone 
padnie drzewo podcięte, na tey na zawf-z~ 
zoftawa~ będzie, o jakie to rzecz ftrafzna, 
i poi:nyslić nawet o tym! , Abyś zaś to ży
wiey teraz poioł, dosyć · ci ·będzie wy "a• 
wić w unrysle twoi~, j:ak~byś tego ino· 
me~tu ftał przed Tronem fprawiedliwości · 
_Bofki,!'!y, · i że · Bóg po: roztrząśnieniu i3rcia 

. twegą, nakoniec wydaie 'na ciebł·e . fy,1óy · 
· dekret, -i ·rzuca ow9 · ftrafzne prze~lęftwo: , 
ldż precz _odemnis P,rzeklety . . Ach jakże to 

· ~rafzny piorun, być oddalonym od Boga. 
na wieki go fi:racić, i nie mi..S już żadnc"y · 
w_ięcey nadziei' odzylkać go ~iedy i pu:ę. 

błagać ! być ftrąconym w, fz~r~g dufz po~ 
tępionych, i zepchniętym vi głąb przepa· 
śc1 ! Wf.k,roś żalem nieznośnym przeięt:y· 
będziefz, gdy poftrze.żefz; iż Bóg ,odbiera 

'bd ciebie wfzyftkie ł,alki i dary fwoie, kto· , 
. remi cię był w ży_ciu u,bogacit, , gdy uy-
rzyfz fię być ·od Boga opufzczonym. ' od 
Swięty~h · Anioło w i Pat fono w f wo ich · o~· 
ftąp1onym • ~ ręku okrutnych Czartaw z<ł' 
ftawionym,, ~dy obaczyfz Niftbo, przed ro; . . . '. ' ' ' . ' " \ „, 

' . ~ \ 
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.b~ ~amknioh'e , Piekło otworzone;' męki 
, w1·eczne zgotowane, dop ~ero wtedy n arze· , 
kać poczniefz przeklinaiąc slepotę twoią, , 
i niebaczność, i~ mogąc łatwo uyść Piek'ła, 
i Niebo fobie wyilużyć, z farnego le~iftwa, 
ni'e 'użyłeś tych fposobow ·i śrzodkow, któ
re ci Bóg ~o tego podał. .. T~raz wtęc na· 
Je~y ci uprzedzić tak okropną fcęnę, a ro• 
:ilimieiąc wc-ześnie, jakobyś już . zoftawał w 
tak żałośnycłi okoficznościach , oftatniey ' 
zguby,. P?Wini~n~ś · famym ,fkutkiem to peł· 
nić• do czego cię wzbudzi to fmutne w 
Ulllysl~ twoim tych rzeczy wyobrażenie• 
o to fi~ ':" całym A życia t'!ego przeciągu jak 

-.. nayufilmey ftara1ąc, abyś fobie zapewnił 
Sąd łafkawy, i dekret pociHzny' wieczne· 

go blogoRawieMl:wa. O jak miła i wdzi~· 
· czna rzecz ·będzie, - utłyfzeć z ufl: naywyŻ· 

fz ego Sędzłego owo 1łodkie wezwanie. i , 
p~łne pocie~hy 1lowa: Nuże jlugo dobry i 
wierny, żeś nad mało byl wi1rnym • oto cie 
nad wielu poftanowię, ąmidź do wesela Pan; 
tll:ego . . :przeięty wfkroś na IJufzy radościa 

I -

czyftą, i cale Bofką, którey na ten czas 
dopiero kofzt~wać ,poczniefz, uznafz, jak to 

mało b~rzo Bóg po tobie 'wyciągai w· tym 
życiu-. ja~ lekkie' ci rzec~y przy~azywał • 
.uznafz, że to wfz;yftko, coś ponofil i ucier. 

' , · piał · · 

,1 
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p1ał dla Boga, ,coś dla niego~ n,e Swiecie 
oP,uścił .., cóżkolwiek dobregoś uczynił, nic 
nie jeft ~ porównani,u do tey ~adgro9y, któ
rą ci Bóg nagotował, r.zecżą famą poznafa 

- prawd~- tego, co napisał P_awei Swięty Apo· 
ftoł; Nonfunt condigna pafsiones hujus tem. 

· poris ad futu ram gloriam, qua reveląbitur i1' 
nobis. W iedz zapewnie o tym, -iż nieomyl
nie jeden ·z tych dwóch del<ret na ciebie pa· . 
dnie, albo zbawienia, albo potępienia . W {zy· · 
scy, mowi Pą~eł . Swięty, ukazac h mufim, . . 
przed Trybunał Chr~stusa, aby odniosi . kaz.dy . 
własne,. jako · czyni/, czyli d9brze, czyli . zie.• Z 
życia więc twego, z twych f praw i poftęp· 
kow miarlmy i dochpdŻ, jaki cię czeka de„ 
kret Sądu Bofkiego. ,Niech cię to 'bespie· 
cznym nie czyni, że fi~ do Żl\dnych cięż· 
kich nie poczuwafz grzechow i . zbrodni; 

/ " bo dla tego ~amego możefz być potępio-
nym, iż ńii:: dobrego nie czynifz. ·Przekloł 
ChryA:us figowe drzewo, choć zielone mi 
okryte było liściami„ dla tego, że o.wocow 

. nie miało~ Pi~ć ghtpich Panien, iż . lampy 

. ich ni~ gorzały, że zasn~ły, oleju · im bra· 
kło / precz odrzucono, drzwi Godownika 
pryd niemi za~knię~o, powiedŻiano im: 
Nescio vos, jeżeli więc życie twoie je ft o· · 
ziicbJe, gnµśne, oipałe ~ nieczynne, czcis• 

i próż· · #' 
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i prozne, lękać fię mafz odrzucenia od Bo~ 
· · ga, mafz fię obawiać dekretu Wieczneoo 

::> 
potępienia; bo jako powiedział Pan J11:zus: 

Sługa · ~i~dzqcy o wbli, P,~na /weg~, a. n~eczy
nzqcy, Ct§zey karany h§dzte, a dop1eroz jeżeli 
życie twoie jeft złe i niezbożne, grzechow 
pełn'e ,' nieumartwionie. niepowśc iągliwe. 

piefzczonę, życie ~ozwiązłe, go.rfzące, nie
regularne, cale światowe, mafz fię lękać .~ 
abyś · nie był z liczby tych,' którym rze· 
kną: iJiscedite a me omnes operarii inzquitatis. 
Znam o móy Panie niefkończoną dvbroć i 
·rnil0 fierdzie twoie nademną. iż tak długo 
znb!Jlfz w cierpliwości grzechy Qloie, cze. 
kafz pokuty i nawróc~nia mego! 0 tym 
barziey lękam fię gniewu twego, i pomfty 
fpr'awiedliwości t woiey; bo im dłuiey cze· 
kafz i cierpirz, tyfll furowitty potym ka
rzefz, a j a grzechu w do ·grzechow przy
'czyniam, a poptawę ladaiakiego życie me. 

, go ufhw,nie odk)adam i zwłóczę, l~cz te· 
raz przerażon~ .b~iaźnią Sądow twoich,'już 
nazawfze przefta1" grzechow moich, za nie 
fzczyrze· pokutować j Tobie odtąd wiernie 
Rużyć ftanowif2. Ty tylko Królu tronu ft:ra• 
fa.t1wego', co z łafk:i ibawiafz każdtJgo, z 
mi~ofierdzia zbaw mi~ f wego, Sędzio pom
fty fprawiedliwey ~ uczyń wyrok _ niitości-

' l 

' ' 
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, ~Y;_ nim naftąpi Sąd Ltrafzliwy; Cum vene1 
f'ts ;udicare, noli me condćmnare. · ' 

_,. DZIEN PI4TY 

MEDY TAC y A XVI. 
o Dwóiaki~JJ '!lieczno!c_i. _fzcz;sliwe'g _ 
· _ · i niejzr;zf_sliwey. . , . 

p unkt Jwszy. Uważ: iż . po flt ończonym do· 
cźesnym, tym życiu, 

1
póydzie, Człow i ek 

~ do domu wieczności, jako to jaśnie opowfa· 
da Eklezi.sftyk P a11iki: lbit homo in domum 
ceternitatis j uce. Eccles: 1 2 . bo jako pod1:ÓŻ• 
ny zab~w·iwfzy -fię cokolw i~k w ,pop róży, 

· ~o własnego wra,ca fię Domu, tak · Jrnżdy 
Człow iek bieg życia śmiertelnego, i to n~dz· ,. 
ne na ziemi odbywfzy pielgrzymowan,ie. 
póydzie , do domu · wieczności . Wie czność 

ta, Jak z w ia r~ mamy, ,dwoiaka jeft , je
dn~ d~bra i fzcz.ęsltwa, która Swięt,yo:i i 
fpraw~edliwym jeft ,w N3ebie nagotowana, 
druga :da i niefzcz~sliwa, która złych •i 

. g~zefznycb w Piekle czeka; J.t::dna z tych ·· 
n•e~awodnie cię czeka, lecz wiedzieć nie · 
m.o!lefz kt~ra , czy fzczęsliwa. czy nief~czig- -
sl ~wa. Ach dufzo mt>ia ! pkaż efę potka 'I 
jakiey fi" fpodziewać mafa Wle~znosci'? Ach 
·lf4kam fi~ barzo, czy mi l~s padnie na rzez~· 

· . · ·. L . / ; sliw~ ' ' 
~ ' 

I ' 

~ ; ' 
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sliwą wieczność! Oboia. ta wieczno"ić jell: 

niefkończ.ona. . Prz~1n 1 ną tyfiące tyfiącow, 
m illio,ny ' millionow lat, a wieczności .końca 
nie'będzie. Cokolwiek n ieprzeliczonych wie,. 
kow mysi ludzka poiąć. albo rozum Aniel· 
Jki ogarnąć może,' choĆhy · to , alcropny, i 
ftrafzny był wi~kow ' przeciąg,- przecież 
wfzyfrko 'to nic niejeft w porównaniu d~ 
wieczności. 'Niech miń1e fto m11lionow lat, 
a po przepędzonych iłu millionach millio
now ',Viekow, zaczniy liczyć po tyleż fet 
millionow,' ile fię zn~dnie kropel w morzu, 

_ piatku na ziemi, hścia na drzewie, pro
fzkow i;:ia powietrzu, upłynie nie zmierna 
ta' cz,a su 'długość; · a i jede~ nawet ·tfaie11 
z wieczności ·nie' ułiędzie, i zupełnie jefzcze 

' · ~oftanie. O niepoięta i nieprzeżyta wie· . 

1 , . czności, o jakoś długa i niezbrodzona! któż 
- cię obeymie rozumem, kto cię zmi·er~y? 

O gdybyśmy częfto w mysli nafzey wi~
czność mieli. jakby fi" nam lekko zdało 
to wfzyftko. co za Żywota cierpiemy, ja.
koby fię nam fłr>dzi l y · prace nafze dla' Pa
na Boga podięte, j a kóbyśmy dalekie~) byli 
od wfzelakowego' grzechu ! bylibyśmy w 
1łu~bie Bożey, i w N abożeńftwach nafzych 
gorętfzeini; o jak· pifoą lłraż nad fobą mie'." 

libyśmy, z~łafacza one~o (hzegą~ morn.eń· 
tll 

I .. 

) 
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· tu, od którego \vieczno~ć z'awHla! Powfa:.. 
da o fobie .Psalfllifla· Pańlki, iż ·Iata -wieczne 

' miał na fwey mysli: z pamjęci, z uwagi 
nigdy ich nie spufzczał. 1nnos' aternds .in 
mente habui. Psa): 76. dla tego teź i w.no• , 

- cy nawet . ,rozmyslał, i .ro.zbje'rał „ w feret! 
fwym p1~awa i przykazani~ Botkie, ćw.•· 
'czyi i umiatał · Ducha fwego, we wfz.yR:• 
J(im dofkonaląc go, z te~o, co złym i na~ 

' ganQym być mogło, oezyfzczaiąc i chętło-. , 
. żąc, iycia fwego odi;nianę, ·J~ey pokuty• -
.i z , upadkow powfl:ania, początek przyczy• . 
tał tey ' to 'na przyfzlą . wieczność nie~yga· · 
Hey nigdy, j. zawfze w' fwt:y Dufzy trwa· 
iąc~y p~mięci. Pewnie ·i w nas tt'Ż dobre 

~ o.każą fię fk utki, gdy late wi_eczne mied · 
będziemy ~ żywey • pamięci~ gdy na' prz.y• 
fzłą wieczność zawfze oglądać fię będz1e
·my.. Non habef!ZUS hic mfznentem Civitate"!, · ~ 
mówi Paweł S. Hrebr: 1 5· fed futuram i11.„ 
quirimus. Nie iv-a~Y tu trwał~go M1afta, 1 

nie tu · Dóm miefzkania nafzego, pielgrzy „ , 
snami tu wfzyscy jefteśmy, do ~ieczności · 
wfzyscy, dążym, albo- Niebo, alQP Piekło• 

· to Dom wieczny miefzkania 2afzego . .Wy..._ 
bierz, któren ci fię podoba; b~ t&-Bóg ~zcze
gulnie do twoiey woli zo!l:awił . . Dwie n•rn 
8óg okazał drogi, jako fam mówi przez 

~ ij Jer11„ · 

'I 

\ 
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Ji<remiafza Prorqj<3, to J<'ft drogę życia i 
drogę śmierci. Ecce ego do coram vobis 
viam vita, C:T,viam mortis J e rem: 2 1. którą ' 

chpefa„mozefz fię pusc 1 Ć. ale patrz na koniec, 

docktórego przywodz.1. Droga śmierc'i wie- . 

· dz1e do niefaczęsliwey w1ecznoś~i, do Pie

kła prowadzi ,,_ a droga żywotą pr'owad~i 
·do Nieba, do fzczęshwey i blogo1ław.1oney 
.wiedzie _wiecznośc. Znayże fię -dobrze na 

_tych d\\-óch drogach. abyś uę w obierai:iiu 

Jedoey - Ź n)~h nie pom ylil i nie ofzukał. Drą
ga śm1erc1' ja~w ' nas naucza JEZUS Chry
~t1s, jefi: droga fzer~ka i prżeftronna, dro„ 
głl, którą wiele idzie, a koniec jcy jefi: zgu

b~ w ieczna.' Droga zaś żywota ~ jefl: dro~ 
_ ga ciasna i \~ ą !ka, . mało je ft tak-ich, któ· · 
rzy.by n1, ą _fzli, a koniec jey jeft , żywot 

:wieczny. . Teyże fię drogi trzymay, jeżli 
~hcefz : wniść dv żyw_ota . wiecznego, jeżli-

, chcefz fzozęsliwą ofiągnąć - wieczność. O 
Du.fzo muia, póydę i ja po fko,ńczonym ty~ 
n?izernym życiu, do IJ .'Jmu - nieikończoney 

,nigdy wieczności! Skoóczą fię dni moie, 

prace i fi:arania moi~, 9 , wieczność lię za
cznie, która nigdy ' kpńca mieć nie będzie. 
L - . • 
e~z do kt-Óreyze _dothnę fię wieczności 1 

O Boże; gdziożem rozu·m , podział, iż tak 

mało dbam o przyfzły ,los móy , którx 

przez • 

. . 
•. 

- . 
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przez całą wieczność trwać ·będzie'? Sam 
pntęp tam · nieuwa,gę moią, że mogąc fobie 
na fzczęsliwą zafłuiyć wieczność, złym Ży· 
ciem n-a 11iefzczęs~.1-wą zarabiam. Nią( wiem 

dnia, , arii gołlziny, l<iedy tę t!Jk ' ftrafznq. 
wieczność zacząć mam, a za có'ż tak żyi~, 
jalcobym tu wiekować ·mi_ał '? ·, Otworz te. 

dy. przez twoią Cię łafkawość i miłofier· 
dzie profzę, wieczny Boż.e, otwórz <;>czy -
moie, aby Dufza moia, ca~e . fię w przepa· · 

, I 

ści wieczności p-onurzywfzy, poznała jey 
nielkończoność, · a wcześńie !ie oney prze· 

\ 

- ' 

)~kła. , · . , - · w • ., • 

. Punkt . .zgi. U waż: iż Piekło jeft to m1ey-
sce pełne nieutfo1ąc ych płomieni, placzu -i-.· /' 

_ ,nar~kania, or aż mąk wfz.elakich od fpra· 
wiedl.iwośc1 Bofkiey zgotc.wanyc,łr na uka• 

r~nie tych. któr~y . grzefząc w .życiu; za . 
' fwe grzechy pokuty czynić _- nie chcieli •. 

Pismo Sw:ete Piekło , nazywa piecem. któ
rego , ogień. zawfz.e gore, a nigdy nie ga~i;i i e-. 
W1i;zi~niem, w którym potępieni związa,ni, - . 
i w łańcuchy okowani ~a wieki zofi:aią. ' Oo- . 
liną i przep::;śc1ą głęboką, w którą fię wfzyfl;
kie nędze, fmutkL 1 niefzc:tęs!iwości zlały. 

Pufi:yoią ze.- wfzyftkich pociech ogołoconą, 
a we _ wfayftkie utrapienia· i mizerye obfit~· 

gdzie jeft p~acz, i zgrzytanie zębo'll', gd~ 1e 
. ,- pot~-

-. 
' ' \ ' 

J 

" 
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·. ' potę~ieni będą - ściśnieni .jak drwa w ftolle 

90 fpale11ia. Jeft piekło, według wyrazu

J?ucha .l?rzenayświętfaego, Jezioro wielkie, 
gniewu Bożego, i poinfty fprawie.dliwości 
,Jego pełne, , ktore n1gd·y · nie upływa, ani 
go _Ltbywa. Jeft ftaw jeden fiarczyfty i· 
.ognifty •. gdfie nurzani i dręczeni będą ci, 
CQ tu w rolkofzach. opływali, i ukontento
wa~i_a f weg.o z oorazą Bolką , fzukali. Jett 
~rzepaścią „~mierci, ziemią przeklętą, kra- . 
iem ciem~qści, dokąd nigdy, i je:: den pro-. 

rn1.k światłości pie wnidzie~ Wielorakie zai 
'Y tym niefz-częsliwym więzieniu, i nader 
rozmaite zrniyduią fię kary.· A nayprzód 
I.cara na z my!łacn ciata, i na inocach du
fay. Nie ma fa . Żadn'ęgo członka w cieJe 

, \ Ż~dn~go zmylłu. któryby t·am osohu'.Nfze; 
· l}le cierpiał m~ld. ~edllłg wielości i cież~ 
Jrnś~i po_pełntońych wyftępkow. Oko. ·za . 
f~ore ' niew~ydliwe fp'pyFzenia dręczy fie 
t~m wi_dzen'.em {h-afzli~ych czartaw . . Ufzy 
:\l rza~1:m • narzel~~m1ei:n nięfzczęsliwych . 
potęp1e_ncow, . wyciem, i obmierzl~mi' bJu„ 
z~iedłw-y prz_ef:iw Bogu, Powo~ienie hrzyd
kuu fmrodem, i nieznośnym fetorem. Smak 

. ~ielkim głodem i ciężkim pr'agnienieril bez 
~~~nego pofllku i ochłody; bo ta-_m i kro, 

pli ;wody. ni.gdy mieć nie będą. D<łtyJrn., 
nia 

•, 

\ . 

' 
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· nie ogni.erp, który ' ,'ich :kości wlkr.óś prze• ' 
-' nikac będzie, .a oraz zim~m niezmiernym, 
- od którego wfeyfrkie ich członki orętwieć 
-· bedą. · Na rno~ach też , Dufzy trapieni hę- · 

~ aą . w Piekle potępieni. ~rapi~- fię będżie 
ich pam'i!rć. rospamiętywa~iem uciech prze
fzłych, i przydkic~ rófko.fzy, które już mi
neły. , Ruzum dręczyć , fię . 9ęqzie utr.atą ,. 

1' 

1 nigqy już. niepowetowaną,' dobra niefkoń- . 
czonego, ' i nabyciem nędzy na wiek} t.r~!& · 
maiącey. W<?la w nlewypowiedz1a~ycłl za· 

nurzóna . b~dzi_e _ fr~s~~kach . pez_'ża3'.ne~ po• 
ciechy i nadz1e1; _JaKowey folgi ~k1edyzlrol· 

' wiek ofiągnienia, od ro_spaczy i ~ęsperacyi 
' wściekać 'fię będzie. Przyty_m nie~nośni• 

', potępieńcom dokuczać będzie rob~k fum~ie- . 
,nia, który im ._nigdy nie da poko1~, , ale. t~h 
zawfze gryść, i bez przeftanku trapić będzie, 

! ufta,wnie im wymiatai:ic na oczy grzechy 
popełnione, ktorych łatwoby fię mógll był~ ' 
uftrzedz, tyle maiąc do tego fposobow 1 

śrzodkow„ ' ~rzypominać il'n będzi_e .Jatki, 
i natchnienia .Bofitie po ·dobrego pobudza~ 

' . iące, które mi wzgardzili. Stawiać im bę• 
- dz-ie na mysli «;zas _ nie~fzacowapy, które-

go im Bóg łalkawie ·l\,dzielal, a oni go ' 
warnie ftrscili, ·i prawie na nicżytn ftra~ifi'. 
·Na·d wfzyfl:kie zaś pie~ielne mę~i ta. b~„ 

dz1e 

./ 
~. I <ff • 

·' 

, . 
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'dzie Potę'pieńcom nayci"żfza, ŻI! ',rwarzy 

Butkiey nigdy oglądać .nie będą, utrata Bo-· 

ga, utrata Nieb?„ tfi ich naywięcey dn~czyć 
i tr:spić będzie. Przybywać ' też im żalu 
ni~znośriego będzie, kiedy" fobie- pom.yslą. 
iż prawie w ręk\l Niebo mieli, łatwo fo. 
bie mogli ono wyHużyó. i na nie zarobić, 
a oni na Piel<łd fobie zarobili, Wię~ey, ro-

, bi~c i pracuią_.c ' na, f we potępienie, niżeli
by robili i 'pracowali na fwe zbawienie. 

' Schoąó bęqą .od zazdrości, widząc w Nie~ 
b ;e tylu fwych Kolegow, Kompanow,_Koo· 
fratr'ow, dó których fpoł.eczeńfrwa mog!l 
byli tr~fic, gdyby byli fzcz.yrze clwiąl, i •. 

· gdyby byli dobrych ich prz-ykladow na~ 

sl tidowali, gdyby byli zbawiennych ich raf! 

· i przeft:r.og tłuchali, płakać gorzko bę,dą„ 
' i wyć z' rospacz.y, widząc fię na roi.ityscu 

t::il{ frogich nędzy, 1·a do tego wieczny.eh~ 
nigdy lrnńca . ąie maiąeych. U wat.że Du-. , 
fzo moia i pomniy ' na to ~awlze. Jak Wtef.„ 
ka jeft zlość, i w jednym tytkq. grzechu 
śmiertelnym~ kjedy go Bóg tai\ cięźko 'ka~ 
rze; ·bo jedna na. niegodz.iwą mysl z~zwo· 
lenie, jedno . nierządoey chuci w fercu za

j~c;ie. jedno nie uczci w~ f'póyrz.enie" moiE} 

'na wieki p0itępić. O ni.efzozę'sliwa godzi„ 

no, iem kiedy na tak ~ięikie m~ki zal1u, 
. . . . . żył, . 

f 
1· • 

,• 
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,iyl! Wzdryg,am fię bapo kiedy na c.o !l:ra. 
fznego patrzę, cóż będzie w Piekle na czotr· , 

· tow. i . ok.ropne potępieńcow patrzyć fha
fzydla '? . Markótnym dpió, gdy mi co do 

· fml!ku nieprzypadnie, cóź ' będzie w Piekle„ 

gdy rnię jadem frnokow. ,' ropą jafżcz'L;rek 
kannić ' będą'? Boleię. gdy jaki"ey n1ewy· 
• 1 \ I ....._ 

gody, niewczasu „ .chor.oby doświadczam. 
a cóż będzie w piekle, gdzie w bezden: 
ii.ym tll~rzu nieznośnych mąk pogrążonym 
będ~, gdzie wfzyll:~ie ch,oroby, utraP.ieni~ 
na mnie ile ~walą? Ach biada złem'u ży-
, . .,, ' 

ciu memu •. " wy'uzdani~ ' pafsyom moim!, 
Na jakież. c;i fię zdobęt!ę dztęki, ó wielki : 

BPż.e, żeś, mi~ dotąd .w przepaś,ciach wie· 
l(uiftych pożarow niep~gr-ążył, acz na to 
tyle razy przez m.oię zafluż.yłem o.iewier· 1 

v.ości '?. dawnobytl.l już był w tych w ii: ku i- · 

fl:y ch jęczał tarasach, , gdyby~ mię był przez 

fzczeguln1ąyfzy miloflerdz,ia t .wego ikutek 
. nie poratował. i O drogi Zbawicięli:1 móy ,: 
któryś tyle dla ,mnie ucierpiał, tiźycz n;ii , 
potrzebnyth łafk twoich, db uchrt)nienia 

Uę ,wie<;znego ni~fzczęścia, którego fi~ fp~a-
wiedliwie lękam! . 

, • ·Punkt 5ci.- Uważ: iż Niębo jeft 7i>i'o.reln ' 
wfze.lalc.o~ych Dóbr,. które zupełnie ferce 
ludzkie ,nasiycić mos_a,, jelt dzic;łem wfzech~ 

alQł"' . 

., 

\ 
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~ mocn~ści, i f~czodrobliwaści Bofkie~. rnie
~zkan1em fame~p Boga. Apofrol Paweł Swi,ę
ty, któremu . fię jeden chwały Nieb1efkiey· 
promyczek w zachwyceniu widzieć zda~y
ł,o, upe\\'nia rias, że - ani ko widz i ało , ani 
ucho Hyfzało, ani · rozum• ludzki poią.ć fllO· 

że, jakie do~bra Bóg zgotował miluiącym 
fiebie. W tym to i~ofkof?.y wfzelakich _miey
scu .,· ani płacz, • ani fmutel<, ani zazdrość, 
ani praca, ani ból, ani przykrość, :ani cho
roba nie.pow4fł;anie, przeciwnie fama ·rofkofz" 
radość, m1ło~c. f pokoyn<Jść', pociecha kró
lować -będą. S:zczęsliw·ość tak wielka, ja-

' ·ka jeft w ·'liebie, wfzelakich po nas wycią·· 
ga z~biegow, pracy „ trudow i tifiłowania ~ 
Niebo' jett . zapłatą, a ta fię bi1t daie. tył· 

_ ~o: za prace, próżnuiąc . i'"n ic nie rphiąc, 
N~eba „ ąie dofi:aniefz. Jeft nadgrodą, l<tóra 

· t.ylko .tłl;-fatygi. i trudy fię przynależy, je
żeli tadąych trudow i fatyg nie podeymu-

. 'iefz, .N,ieł>fa niepożyfzczefz. Jefl: fpoczyn
kiem, który fi~ ft~udzq.ny'fi1 tylko, i tnu
s0.nym powinien, jeżeli w gnuśności i nie
czułości gniiefZ, ·w Niebie f poczynku miec 
·nie b'ędziefz. Je.ft Koroną Z\V,ycięll:w~, któ
.f!l fię ~obrze potykaiącym i męinie zwy„ 
ciężaią<!ym tłaie. · Jeżeli · Swiat, Czart, Cia
ło, zawfze cię pfa.ekonywa, nie będziefz 'Ił~ 

I • 
~ie· 

i ' ~ 
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ci9fzył w Niebie z wie1'1ca Tryumfu. Ach 
czegoż nie zwykli ludzie czynić dl·a wy
niefien1a fię i zbogace!lia na świecie'? jał<ie 
niepbdeymuią trudy, na jakfe nie wyfł:awu· 

' ia flę n1ebespieczeńfrwa, nie\\'.ygody, nie-~ 
,;czasy, a to dla _prz.emijaiącey .crhwaly, 
dl11 marnych i · znikomych Dóbr. kt@rych 
długa - używać· nie' można. l~tóre śmr~r'ć i .. 
gwaltem wydziera! - A my dla' otrzymania 
dobra wiecznego. dla chwały wiec:z:ney, 
wzbrania«~ fię bę~ziemy ponofi.ć mn1ieyfzych. 
n 'er.6woie trudności,. niżeli fą te, których1 

doznaią . ś.wia~owi Ludzie . d'la. pozy~ania i. 
nahycia tych dóbr znikomych. i przemija· 
i.ących'? Wiedz je.dnak o tym pewnie i miey 
to za rzecz nieomylną~ iż do Nieba i~a~ 

•' czey , doJl;a4 fię nie mo~o~ -tylk? przez w•e· 
le utrapienia i dolęgliwości. jako , naucza 
Paweł .S.więty:_ Per muJtas tribulationes opor

_tet 1'}0S intrare in Regnum Dei. Trzeb~ fo. 
bie famemu, ' zlym ' fkłonnościom fwoim„ 
i zep~utey fw~y ~aturŻe gwałt' uftawnie 

. zadawać; bo mówi Chryftus: Króleflwo Ni1-
biefkie · gwa/t cierpi, a, ·gwa/toumicy. '<>jiqgaif! 

' One. Traeba ftać fie pokornym, cichym. 
:rtiewinnym ~ jak . mał~ dziatki ';. bp· zno,w~ 
p0;wiedzial Pan JEzus~: ,jeżeli jip nie jłon1ect1 
l.ok ma{q dziatki~ nie wnidziecia do l{_cóleflwa 

1Yi1-. 
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Niebiljkiego. Trzeba byc ubogim w duchu, 
cłchym, pokóy kocbai·ącym. czyfi:ego i ~ie
z~azanego ferca- i bo takim przyobiecane 
je!l: J{role_ftwo Nieqiefl~ie. A ty nic cier· 

, pieć i ponofić _dla Boga i zbnwi1m1a Pufzy 
twey nie c;hcefz, w niczym f 1bia gwałtu 
z r1d ;1Ć nie chcefz . f wą wola, fwemi namiet· 
nośc~am1 (ię rządz i fz" .Ci; lu i chuciom ieg 
go dogadiafa ·. w niczym Gę zwyciężyć nie · . 
chcHz. hardy, pyfzny, f wari iwy jefl:eś, ży. 
cie twe · zmaz:rne,, ferce · fkalane, a jakże 
ty wn ;d~iefż do ffrólefi:wa Nj.ebiefk•e:go'? 
Ach tym fpusobem' żyiąc, Nieba nie dofta-

1 n.•efa I :~ niefzczęsliwy ftanie :iycia m.ego1 

nie ·czy '1 1ę teg·o, CfJ pomaga do zbawienia, 
~tego fię chwytam, co m•· du N11-:ba prze.' 
fakadza ! Pęt110 , w f~rcu m 1)im pychy, •1a. 
dętości. amb1cyi c~oć wiem, że pyfznego 
Lucy:pera z Nieba ~epchni~to Gwałcę uftaw-. 
nie Prawo · Boże, ch·)Ć wiem, iż dla tego 

, pierwfzy~h Rodzicow z Raiu wygnano. W 
ospalfl:wie i łeoifl:wie jako w tęgim letar~ 
gu . leż~, lubo wiem, że głupim. Pąnnom, 
ż~ nie . czuwały. · że z ospaHtwa zasne-ły 
fort~ do Nieba zamknięto. Laik Bolkich 
na złe używam, z Duchownych exercyci· 
ow, pa r z farnych Swiętych Sakramentow 
eie pożytku!~. chociaż, wiem z Nauki Paw-

ła · 

I 

' ; 
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ła SwiEZtegÓ, 1ż z1em1a di:fzcz i fosę ~ fi.~. 
bioraca, a oset c'yllw i ciernie r~idząc prze· 

lit • I ' I ł . . 

klęftw.u . b ldka j.dl:. ~więte moie gwafcę 

. sluby~ .cho:1a~ Wle~_,.,z .Wyrnlm Ducha PrŻe· 
nayświętfzego, że !-to poslub1oney Bogu . . 

, wiary nie dl)t,rzymuią,_ 1 09ey odll:ępq i e1 po· 
tęp-ien 1 e .ma. · O ja,kiŻ ru ftrach na mnie. 

jaka trwoga !1:a d~!Zę moją! <J.,jako ~dzi~~ 
czne fą. przybytki twoi~ Boże, uftate du·,' 
fza tiloia z pragnienia i żądzy do przyfion· 
kow twoich! O Jakże dotąd niec~ulym py· 

. łem na otrzymanie i wylłuzenie 'fobie Nia
·l;la ! po. tylekroć razy ·.ha oczywifte zguby • 
wie.cźney wydaw~lem fię n'iebespie_czei1ft:~o. 
Co -· za slepota u~odztć fię . obh~dnemi ucte• 
cny światowey powabarni„ przekladatqc j• 
nad Niebielkie .rofkofzy! T..-az wybrnąw• 
fzy 2i niefzc~ęsliwegó ·zapamiętania mego, 

jedynie tylko db Oycz'y~ny moiey Nieb ie. 
tkiey wzdycham. Kiedyż Pa'hie ów fzcz~· 
sliwy czas pr~yidzie, którego ci·ę oglądać 
będę, kochać bez miary,-.. i chwalić bez prze· 
ftanku poczl'lę'? Kiedyż przyidz1e ten bł'?.: , 
go(tiwiony moment, który mię ma ziedno. 
czyć ż Tobą ,Boże ferca mego,,' i cząftk~ 
wo1a na wieki'? U nam p~tii a Domi~o, liani; · 
-rsquiram. ut 1nhabite'm in domo' Domini, . i~ 
aerirs Domus D1i nefłr.i. · 

. I 
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zd.aie, a wewnątrz pełen jefl: pluga!hva i 
~zp·ecności. Zycie ozięb łego . Człowieka, 
jeft to ciąg n1e1aki, albo raczey zbiór u
ib wicznych,. defektow, niedofkonalości i 
grzechow, a n.a koniec śmierć oz iębłego 
}Joiaźni, garyczy; i rospaczy pęlna bywa. 
Pan ·Bóg też niezmiernie' fię brzydząc Du
_,faami c6ziębłemi, wyrzuca ich z wnętrzno-

, . ,. ści miłofi;rdzia f w ego, t'afk. im urny.ka, po
moc;y fwych nie dodaie, dopufzcza na mah 
po~iefzania fumnienia •. zburzenie pafsyi . i 
rian;:iiętności ~ ciężkie i uprzykrzone zwła· 
facza Ciała pokusy, w któi·ych częA:o i · 1 • 

ciEZżko .nawet upadaią, a to jefł: kara dla 
ozi ęhlych W duchu naywi~kfza, którą fc1 m 
Bóg wyraźnie pogroż ił : Quia t~pidus es, in
.eipia~i 'te euornere·ex·ore mea. A c~yliż więk- : 

• . 

„, · fzey potrztlba pobudki~ abym fię prętko 

o~rząsnołc ~ moiey ozięblości t czyliż mam 
czekać oftatn1ego tego n.iefzc'zęścia, ż~bym ·j 
był zupełnie odrzucony od Boga'? Sean ten 
barziey, ~niżel1i po~ysl ić fię _może, je.ft nie• 
be.spieczn)' i blilki .zguby w1eczney. Ozi~- ł 
bły · albowie'm Człowiek grzefzy b1:1z boia· 
tni, chory j~ft' na Dufzy, ale lwoiey nie 
czui·e choroby, n~ z.le zażywa wfzelk1ch 
śrzód-kow, które by go ~o pop,rawy pr.zy. 

· ~ieść: mogły) odrzuca · wfaelkie Bofkie na• 
lchnie· 

,, 

I· 
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tc~nienia, nie •czui_e, żadnego porufz_ęnia 1ł~· 
~1, do tey pa.koniec przychodzi „slepoty. 

· z~ całe nie p~czuwa Ci'i; do owych brzyd· 
~1~h ,pr~y.war 1 narowow, któreini ciężko
sc1ą drug!m, a całemu pogorfzeniem fta.ie 
~ę Zgroma1ct'zeniu, fam fobie podchli;lbuiąc 
J fiebu: farnego zwodząc, pełen nayzłosl(w· 
fzych fwych Współ braci pt>sądzań z «1wyrn 
w Ewangelii wfpomniÓt~ym beśpieczni e od
~ywa.fię Faryzeufzem: Non f um fleut cateri, 
J lubo arcyleni wo · Bogu', fluży, ledwo co 
dobrego czyni, obowiązki f we byle jak .. od· 
by.wa, wiele jednak fobie przyczyta, mnie· 
ma, jak~lby wfzelką wyptdnlał fprawiedli
wość. Przetoż też ftan 0Żiebłośc1 i <TOU• 

• b 
snosci w Ouzbie Bolkiey poniekąd nieb~ .. 
spiecznieyfzy, jeft, niżeli ltan w , którym 
zoftają wielcy grzefanicy. Ci albowiem do 
f wych poczuw11iąc fię grzechow, fu mnie· 
nia zgryzotami ściśnieni, boiaźnią ~mi.erci, 
i Piekła przeraże~i, częfto fię do Boga· na
":ra~aią, i prawdziwą c~ynią pokutę . Le-
m wiec zaś i oziębły w duchu obłµdnie fo~ 
~ie w?'p~rswadowawfay, iż jefl: w łasce Bo
z~y, 1 n1b~ pewien zbawienia, niczego lifi 
nie lęka,. niczym fi~ nie ~rwoży. o niczy111 
nie mysh • . i ta. fama slepota , prowadz_i go 
do zguby, 1 fumnieńia zatwardział~1ść fpra~ · -

M wuiep 
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~u·ie, dla tego też · i ~2n Jn:zus w obia· 
wieniu Jana Swiętego do ta_korego gnusne
go i oziębłego Czluw.ieka powiedzia~:. Bog~ 
dayżeś /był zimny, abo· gorący, a~e zes letn.1, 
; ani zimny, ani gorq_cY., poczne cie u;yrzucać 
z ufl moich~ Ni; pow1nnoźby to ,fłufzne.~ 
boiaźni · i zbawiennego p~ftrachu być nu 

. przyczyną'?. O jak fi~ mam lę.kać, . ~ moie 
zbawienie! O jak barzo trwozy mnie ftan 
Dufzy moiey ! Słąd~ie jarz~o- p_raw ~Ezu
SA Chryftusa, ciężkim J prawie 01eznosnym 
mi fię ftało, · ża_dnego nie mam V: rz.ęcza~h 
duchownych-.f maku, duchowne. m1 ćwiczenia 
·prawie ;brz~d~y. żadnych ~duf~y,.d~chow
nych. nie doswiadczam pociech, JUZ_ J w fta
niP. moim i powołaniu poczynam fobie tę· 
1kńf~. Nic mi nę nie w-iedzie, chpć co ~o
brego pocznę, to w:net o?ego od_ftępu~ę, 
rezolucye; dobre przedfięwz1ęcrn ~~ Sp~wt~
dzi nawet czynione, , obietnice prawie m
koa, j w niwecz (ię obracaią, z. defektu w 
~ef~kt odpadam_, co raz to w. g~rfze brn~ 

·wyftępk_i, pokusy fi~ pomnaz~1~, -_ nalogt 
~ mię przemagaią, złe namtętnosc1 gorę ~e 

mnie biorą. A cóż . t ego wfzylłk1ego za 
przyczyna'? ~ieftczęsltwa oschłość, i ozi_ę~ 
błość moia. ·Ach ratu y ż,e m ię móy P&q1e; 

hP ginę „ ożyw· mit; łalk11 twoią, nstchniy 
' / ffi l t , 

' , , 
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mrę duchell) twoim, zapal miłością' twoią ; ' 
przeraź mię święt,ą boiaźnią twoią, -a bym , -
?c_knąwf'zy 11ę „z t~giego _1.etargu nieczuld· 
sc1, ospalftwa 1 oz1ę btośc1 moiey, móoł ci / 
w g~rąĆ~śr.i · _ducha Hużyć wiernie p rze'i ·C~-
ły crąg .zycia mego! _ , 

Punkt .zgi. Uwa~ nieuchronną potrzebę , 
i śc1~y obow~ą~ek, _ abyś, otrząsnowfzy fi~ 

' ~ gnusności i Ieniftwa , wiernie, i gorąco 
Hużył' Panu Bogu. Bóg cię oto ftworzy.ł, 
nie dla czego innego, tylko na to, abyś 
mu .wiernie 1lużył. Tak w ielkiemu zaś Pa· 
nu Rużyć, ja)\im je ft Bóg riafz, mic:ć ' za 
krótką po8ugę niefkończollią ' nadgrodę, i 

: zapłatę, a jednak fl qżyć mu ozięble; 'co za 
nie_przyzwoitlisć? Swiata te.go Panowie Oug · 
gnusnych i leniwych precz od fiebie Ódda- . 
laią. zda fit;. że znośniey, jdt Bogu, gdy inu 
kto zgota Hużbę wypowiada , n i żeli .gdy 

, mu gnuśn ie i, niedbała fluży. Gdy g,orą-, 
ca Bogu 1łeżyfz, każdy moment może ci 
zgotować wiekuiftą0 nadgrodę' ,każdy ' dobry'' 
uczynek może 'ci wyRużyć ftopień chwa· 
ły Niebiefkiey. Jm daley idziefz w lata, 
tymęś. bl~żfzy śmierci, im dawniey żyiefz 
n~ ~w1ec1e ~ . tym mniey. już żyć będziefz, 

. ma1ąc fię co~ąz barziey przybliżać do ~er· 
min u f W i go, to jeft do wie~zności, trzeba 

M ij _tedy . 
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tedy goręcey teraz robić. zywiey praco• 
wać. Bawiłeś fię nadaremno na tey drodze 
pielgrzymowania twoj~~o, W próżnowaniu 
zasypialeś, opiefzale poftępowałeś, teraz ci 
już trochę tylko pozoftaie czasu, a drogi 
jefzcze wiele, ach jak ik.orym krokiem po· 

' 'śpiefzać c,i fię· potrzeba, aby ci~ w pól dro· 
gi noc owa nie zapadła, o którey mówi Zba
wiciel: że 1Jikt w niey chokizić nie może, 
ani co robic Qez obrażenia i niebespieczeń· 
ftwa fawanku ! Wfzyftkie-rzeczy im Gę wi". 
cei z'bJiżaią do f wego celu, tym fię barziey 
rufaaią, a duch twóy do fwego przybliżaiąc 
6ę końca', ni~ p·owinienże pomnażać gorąco
ści twoiey '? Czas krótki jeft, trzeba go do· 
brze zażyć; bo jeżeli ci darmo ta trocha 
czasu upłynie, jakie to niefzczęście twoie !· 
Jakoż będziefŻ ' przy śmierci żałować, żeś 
wi"cey nie pracował, profić'o czas b~dziefz, 
aby' ci go choć trochę pozwolono, . ale i je· 

, dnego mornehtu już· więcey mieć ,riie bę· 
- · dziefz. Będzie fa chciał czynić dobrze, ale 

' więqey już modz nie, b~dz 1efz,'krząt,ayże fię 
1Żywo teraz, póld niożefz. O jakobyś fię pr"t· 
·ko na duchowne zdobył lkar~y wielkich 
przed Bogiem zatług, jakobyś w 'krótkim 
czafie wielkie zgrom~dził cnó~ świętych. • 
dobrych uczynkow boga_ctwa ! wielu byś 

w cyaa 

I 
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~ ~ym pn:tifzedł, gdybyś był 'w duchu _ 
rącyrn o .b. B . . go · . , w uuz ie ozey ochóczy w • 
\Vtnnościach twoich piln•· i wut ~ pJo . 

, J :I' worny. e- , 
den akt cnoty, naboż~ńR:wa · · · . ' . • , u01artw1ema 
gorącym fercem uczyniony ,h· kf: ' . . ti. 

. • w •ę zegp ;eu; 
u Boga waloru 1 fzacunku niż t fi · . 
b h J t . " .. , Y 1ąc oz•ę· 

, ły~ ' e nim duchem, ospale i leniwo wy~ 
. - konanych. Jedno z fzczyrey a ferdeczney , 

ikruchy · · . . 
_ . W p1ers1 uderzenie fię, mogłoby '· 

cię Jak Publ1kana ·cale usprawiedliwić. Je
~~o:ferdeczne, a ~orą~e dd ,Boga ~eftchnie-, 
nie, mogłcby ci, jak dobremu Lot:rowi na 
K~zyż~ wifiątemu, Niebo zapewni,ć i zabe
sp1eczyć. Jedno z pokorą głęboką, I go· 
rącą ku . Bo~u mi~ościq, gr~echow twyć& , 
'\Vyzn.an1e, 1 Izami pokutne~ piersi twych 
polante, mogłoby ci jak Magdalenie zLipeł. 

i ne odpu,fzcze~ie ziednać u Boga. Jedna 
choć krotka'. ale żywo i ochoczo odbyta 
robota, tak Jak owym co w E 1 •• . , , wange111 o 
Jedyna~ey go?zini.e ~o winnicy na robot~ 
prz,yfah • ~ro~z zapłaty i nadgrody wie
cz~ey w N1e.b1e ziedn'ałaby ci. .A cóż rzdy. 

. bys wfzyfi:k1e • · · · r V . swręte two1e 1prawy, Du. 
chowne zaba dl' · . - . . . wy, mo 1twy, Medytacye 
Spow1edz1, K .i... • f: ft . . • , . ' . . ornmunte, w zy kie two1e po··-
wrnnosct 1 oho · k" .1 • . · wiąz 1 .z pi nosc1ą, ochottJ, 
z dolkonal11 wytwornością, i Ducha gorą. 

cością 
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cością odprawowąl'? cóż rozumierz, d.J ja· 1 

kieybyś świątobliwoś-ci i dolkonałośc1 . przy· 
fzedt', jak wielebyś fobie u Boga ziednal i 
wyOużył, do jak wrsokiego ftopnia eh wa-

; ły w Niebie wyniefiQnymby zo!hłeś'? Ob. 
mierzłe leniftwo, gnusność, ozięblość tego 

y cię wfzyftkiego pozba~iło! Wielce to f~ko· 
. dl iwy nieprzyiaciel ; który nie bogactwa- ' i 
małątek. a!e zatlugi i Duchowne -za~obki 
wydziera; który nie na 'zgub~ zdrowia, ale 
na Q:ratę dobrych · uczynko~' goni, który 
naylepfze fprawy psuie i kazi. Co za fzko
da. z tylu modlitw, z tylu pobożnych U· 

ctyntrn·w nic nie zyQtać, owf'zem obrzy
d li wym fię,' ftawać Bogu, obmierzłym w 
<)czach jego, i na karę zarab\ać '? Ach czy 
.nie aosyćże mafz grzechow. za które ci~ 
ścifly Sąd czeka'? ·czy rnafz:ie jefzć:ze do
bre uczynki oziębłością twoią w grz:ech fo. 
b'ie obracać? Patrz jak fiebie famego zdra
dzafz. Miałeś w tym Zgromadz·eniu. do 

. ktorego cię Bóg powołał„ na Niebo .w'fzyft- -
kiemi filami zarabiać, a ty gnusnością two· 
,ią Piekło fobie buduiefz, „miafto zbaw.ienia 
potępienie, miafto bl~gof{awieilfl:wa prze
JdęA:wo, iniafto zapłaty karę fobie wyflu
guiefz . . Gdy ci m:ni~rać :przy idzie, o m~y 
Boże~ jąka boiazń, jaka rosp,ac·z na ci ~ przy i, 

" dz ie . 
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dzie, gdy nic w rękach t.woich wypraco· 
wanego, ntc w, życ1u twpirń Nieba g.odne
go nie . zn.aydziefz ! , · Ey żebyś tylko nie
zawołał z wielkim żalem: Perdiaimus omnia! -
Ach przttz. gnusność, leni ft.wo, i o~iębłość 
moią wfzyftkom fł:racil ! Straciłem tyle lat 

- mizernie w tym świętym ftanie przepędzoA 
nych, tyle okazyi, w których m'ogłem Nie

bo fobie zi!łuży~. tyle łafk, kt6r~ mi_ Bóg 
ofiarował. Swiatam nie użył, i N.iebom po
ftradał. Cóż będziefa miał za pożytek z 
tylu talentow i darow, to fprzyrodzonych, . 
to nadprzyrodzonych, kiedy niemi w tłu~- ' 
b1e Bolkiey przez Ienifhvo robić i praco-

Ą w_ać nie chcefa 1 Pewnie jali owemu w E· 
wangelii leniwemu 1łudze, wfzyftko ci od· 
biorą. i w ciemności . b'ezdenne wrzucą. U·.· 
p'adnii w di;ichu' upokorzC1nym do nóg tego, 
który z Nieba na ziemię przyfzedł ogień 
miotać, żeby f~rca ludzkie o,ziębłe i okrze· 
płe. zapalił miłością f woią, i one rozegrzat· 
O Botki ogniu, łHÓry żawfze goreiefz; a . 
nigdy nie gaśiiiefz, rospalozi~b.Je i ćale . O·, 

fiygłe force moie, 'zagrzey ducha 'mego, 
1abym nie .. zginoł w oziębłości m.oiey, ożyw_ 

·· wfzyftkie mocy ąufzy moiey, abym -ni• . , 
, zasnoł fnem ,śmierci . w ospalf\:wie i gnusno.: 
ści moiey ! 

, Punkt 
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Punkt 3ci. U waż zrzód{a i przyczyny, 
z których Qzięblość w duchu ,zwykła po
chodzić, oraz śrzodki · i f posoby na zapo
bieźeni\ oney ' . lub . te~ . ~a w~~obycie fi~ 
z h1ey. N aypzerwfza, oz1ę~łosc1 przyczy
na je ft opufzczanie ćwicze11. duchownych, 
i · zaniedbanie zabaw poboż.ności, jako to 

. Modlitwy zwłafzcza wnętrzney, czyli roz
, myslania, czytania Xiążek Duchownych, 

. . raćhqnkow fumnienia, zwyczaynycb Spo
WiE:dzi, Kommunii. , Byle zabawlrn jaka 
przypaqła, lada' interes, jużci pozorna oie- . 
rze fię 'przyczyna do uwoln,ienia fię od Du
chownege · ćwiczenia, do przerwania go, 
na infzy czas odJożenia. a w rzeczy famey 
do ~upelneg<,> onego1ż opufzc_zenia. O jak 
~iele razy to mi fię. przydarzyło! Jak wie
le .razy opuści .Iem Boga', dla próżnych i 
p'rawie nikczemnych zabawek! Jak wiele 

· . razy dla marnych przyczyn~ a częftokroć i 
bez żadney przyczyny, dla famey gnusno
ści, cwiczenia duchowne zaniedbywałem! 
Y cóż mam frę dziwować. że tak' jeftem 
oschłym i ozit;blym w duchu, a jakożbym 

· przy takowym pobożnych zabaw zaniedba
n iu, oz\ęblym być nie miał'? Czyliż to po· 
pobno'· być 'm0że, abym ftracić nie miał 
ducha prawdziwęgo nabożeńftwa i gorąco. 

ści, 
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ści, gdy w ty:ch rzeczach cale fię nie ćwi
czę, i onych zaniedbuię,' które zwykły go 
zachowyW'aĆ iutrzymy~ać? Nie razemje• 

,_ dnak do te'go zwykło przychodzić, żeby 
, fię , wca!~ opufzczać miały pobożne ćwi· , 

czenia, ale fię one wprzódy bar~o niedba• 
le i leniwo odbywaią, a ta' jeft .Dr.ugtJ 02'ię· 
bło'Ści' przyczyna. . Zyie fię na pozor tak 
jak inni, zachowuie fię porządek zwyczayny 

1 ćwiczeń i zabaw uftanowionych w Z.gro~a- · 
' dzeniu, lecz te fię odprawuią be~ we'wnętrz:O 
nego zebrania fię, bez prawdz.iwey ' ducha 
pobożności. ztąd też z lekka 'Coraz barziey 
ufl:'awać poczyna , gorącość nabo'żeMtwa ; 1. 

_coraz to barziey duch ffabi~ie, a ns 1<0-
niec i. cale utl:ać musi. Trzecia przyczyna\. 
o'ziębłosc1jetł pogarda malych rzeczy. ~tąd 
to fię złe poczyna, przez nie zlekka Czło· 

' wiek'· dobrym być przefta~e. M!afto tego 
co fię miało. zawfze pamiętać, że nie maf~ 
nic małego w tym„ co fię tycze czci r Pa· 
na ,Boga, która mu '. jeA: powi_nna, że dofko-. 
nałość nie tak zawifła na wielkich rzeczach, 
jako raczey na małych. że to fam'o jeft ' 
wielką rzeczą', być wiernym i w małych 
r~eczach, i że przez małe rieczy, wielki~ · 
fię w fwoiey całości utrzyrriuiąo miaftó te
go, coby fi~ na to wfzyfiko . wzgląd roi~ ... 
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ło, przykrzy ·fię fobie ·w zachowyW'ani\1 
,tych drobnych rzeczy, rozum i fię, że do· 
bre jel.t ich żachowywanie dla poc'zynaią· 

, '' · ~ycb ,życie duchown'e, nie ma fię tedy na 
to naymnieyfzey uwagi, . a tak coraz to ba(-

. ziey'.fię w duchu tłabieie i ftygnie, a!i na ko· 
niec pr~yidzie fię do zupełney już ze wfzech 
miar oziębłości. Czwarta, przyczyna ozię
błości fą grzechy i fcff / na logi, w które fię 

'' zabrneło. Te bowiem pomnażaią przy re· 
dzoną ku z.Jemu tk.łońność, te jak lkrępo· 
waną trzymaią dufzę. ' że fię do niczego. 
dopreg_o i rufzyć nie może, te· ~nę jak wiei- ...._ · 

. ki cięża'r obciążywfzy, Z defektu ' W defekt, 
z gi;zethu w grzech popychaią, Nieb1e!l\ie 
światła w Olt1Y przygaf'za1ą, łalkom Bolkim 
wftręt i o pot czynią, wf zelkie .ku dqbre
mu póbudki przytłumiaią. ~zuł ten' cię
żar Dawid. ~ i uikarżał fię ,na to przed 'Pa
nem Bogiem mówiąc~ Panie nieprawości mo-· 

1 ie, przewyifz.yly· głowf moi<t • aj ako brzemie 
' ci~żkie obciqżyly mi~. ~sal: '37· Nie czuiefz!i 
teg<) farnego ciężaru na dufzy t"'foley~ Spo-

_. soby zatym i śr,zodki do dźwigania ftę ,z , ~ 
ozię9łości i zapobieżenia oney fą , te. Nay
przód: pilno, wi.ernie, i wytwornie od pra
wować Ć\viczenia Duchowne, i wfdlakowe 
pobożności · zabawy. ~a.k~e bowiem pożyt- r 

ki 

' 

,) 
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~ ki przynosi polrnrm · ciału, takie przynofz'ą 
. ćw1c_zenia duchowne Dufzy. Umacniatą on". 
zagrz_~waią i zapalai·ą, 61 j.ey dodaią. kar
mią onę, zdolnieyfl'.l! do poftępowania w 
drodze dolkona!ości czyni~ W odprawo· 

· wa11iu więc DL1chownych ćwic~eń n•G ni~ 
należy opufzcŻać · z pilności i ufilowania 
należytego do pożytecznego o,nych odby
cia. Powtóre: Uważać w każdey fprawie 
Ducho~ney i potoczney, ~ak w)elkiey o~a 
jefi: wagi, jak nieofzacowany , ona przy-. 
nieść mo.żt! zy!K. N)a opufzczać przetoż 

' nic a nic z. naymnieyfzyc:h nawet pÓwin
ności, czyniąc z'adosyć wierni'e 1 naymnie.y
fzy.m Regułom, zwyciężaiąc w tey . fl1ierze 
wfzyftkię fprzeciwianis fi~ natury. i oney 
opory. Potrzeci11: Wfzelako~ych Jak naypil
niey ftrzedz Gę grzechuw ;, bo te nas od 
Pana Ęóga oddalaiąc. fprawuią to, iż w ' 
miłości ~ i fluż.bie J~go ftygniem, a potym 
cale · zlębnieiem. Na konittc: częfl:o -fobie u
ważać, jak niepoięta cię za to czeka zapła
ta, jeż~li Panu Bog_u' wiernie i g'Orąco iłu~ 
żye bę~ziefz, jak krótki do tego czas rńalZ, 
który gdy ,ci u płynie„ już go njgdy ni·e .po- -
wetuiefz. Uważać p.rzytym, i częCl:o roz· 
wy.siać. że irzaba przefzłą opiefzałość, i 
gnusn~ść, gorącą _B~gu Jłużb21 · nadgi:s~zać i 

. ze 

' . 

„ 
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ie cię fu rowy Sąd za ~o ·czeka, 1z maiąc 
czas i mogąc, nie Jłużyfa Bogu tak, jak fi~ 
przynależy, i jak jeft po win.no. W refzcie 
pamiętay na śmierć, wgiąday cz~llo w fu. 
mnie'me twoie, a zawczasu radź u. Dufzy 
twi:>iey. _ 

MEDYTAĆYA XVIII. ' 
. o NaslaiJ~waniu ChrJlstusa Pana. , . 

punkt Jwszy. Uwaź: iż tego ~-o~iec~n~e 
po nas chce i wyciąga Zbawu~1el naiz 

ChryR:us J1tzus, abyśmy Go w cnotach 
Swiętych, i we wfzel·akowych chwalebnych 

. 'fprawach i poftępkach nasladowali. . Przy
'klad,' m.ówi on, dałem wam, aby jako ja czy· 
nilem, tak i wy czyniliście. Mat~: .J 3. Syn 
Botki n.ie dla tego tylko ftał fię Człowie
kiem, aby nas śmiercią . f woią z niewoli 
c~arta, odkupił, ale też, i dla tego, aby ży
ciem lwoim ft:ał fię wizerunkiem nafzyrq, 
11au,cza1ąc nas, nie już tylko iłowy, lecz i 

. przy~łady cn?t świętych, i wfZftlkiey do· · 
tkonatości, iżbyśr:ąy· też Jego nasladuiąc.. , 
podobieńfi:wo o~ego na fobie wyrazili. Dla 
i:e,go fl:ał fię on ·przewodnikiem n~fiym do 
Nieba, abyśmy za nim fzl·i,· w J~go siady 

. ;Wft~powali. On ci jeft drogll gieomylnll 
· do 

. ' 

' - ' 
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Ją zbawieni'a „ abyśmy nią poftępowali, ' o• · 
ney fię trzymali, a nigdy z ,niey nie zba· 
cza li. Jett drzwiami, przez które konie· 

„cznie pr~echodzić potrzeba, kto . chce przy· 
, iść do żywota wiecznego. On jeft Pafte~ .· 
rzem nafzym, należy \Vi~c głosu Jego 1łu- , 
chać, 'za nim wfzędzie iść. Jeft Nauczy. 
cie.Iem pafzyrn, i prawdą nieomylną, t~ze
bą więc Nal!k Jego fłuch~ć i one wykony:. 
wać. ·stuchaiąo · Chr.yftusa, r_iikt fię vie ofzu
ka, kto id~ie za nim, zbłądzić nigdy nie 
może; bo fom nas zapewnia, iż kto. i9zie 
~a ,nim i onego nasladuie" w ciemnościach 
nie chodzi; bo- światłośc żywQta przy~wie
cać mu będzie. . Qui Jequitur m~, non om. 

· · buiat in · tencbris, fed habebit lumen vita. Zy7 
wat każdego Chrześcianina. a daleko bar. 

1 ·ziey każdego w DuchoW!lym ll;anie żofta. 
. iąceg'o, riic~ym innyąi · ,być nie powinien~ 
tylko . jednym · nasladowaniem . Chryftusa. , 
Chrześcia'ntnami fię albowiem' zowiemy, 

·,przeto; iż Uczniami Chryftu
1
sowemi jeft~ś -: 

my, Ucznia zaś p.owi,nność je'fl:, na M1ftrza 
cfię fwego ufta~nie ztłpatrywać, we'wfayft. ' 
kim nauki jego Rucha~. a przyk!adow one
go nasladować, zkąd dobrze · oftrzega Au- -

· gufl:yn Swię'ty: iż Chrześcianina imie · dar„ 
mo na fobie 1_1011i, kto Chryftusa nie nasl_a~ . 

· (;fuie, 

" I 

,, J 

j_ 

' · 
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. dui'e. Duchownemi będąc, . n~vprze_dniey-
, fzą nafzą powinności_ą je~. 1żbyś111y uma,r· 
łemi będąc świat!J, Chryltusowi żyli, Je
g9 ducheip tch~eli, i żywot onego -naydo
kładniey, pr_zez cfotkonałe f praw · Jego na .' 

· sladowańie - na f~bie wyrażali. Cal~ pra· 
wie dofkonałość nafza .zależy na .naslado-

. waniu zycia Chryftusow·ego, wł~ś~ie - j a ko 
budynek albo obraz jaki, nie może być do-'. 

fkon.ałymr jeżeli zgadzać fię nie będzie z 
Abryfsem. tak i fprawy nafze nie mogą 
by.ć dofkonałe, jeż~1i frosować fię i kon· 1 _ 

,formować nie będą do E~emplarza fwego, 
którym jeft Chryftus, i przetoż też · fam 
Zbawiciel nafz Młodzieniaf'zkowi of we zba· 

wieąie radzącemu fi", i coby ~u do dofk.o- ' 
nałości" życia nie doftawało pytaiącemu fiP. ' ' „ 
odpowiedział: Sz vis perfećlus efse, veni, fc-
qu'er~ me. Math: 19. Paweł też Swięty o. 
wych pierwfzych Chrześcian do tego: nay
~ięcey zachęcał. i pob~dzał, aby fię przy-

. oblekli w Clfryfi:~sa·JEZUSA: lnduimini Chri
stum, . pokornego, cichego, cierpliwego. O 
jak prętko fl:alibyśmy fi" dofkonatem i, gdy

.. _ byśmy fię tey Reguły trzymali! Rozumiey-. 
. sny, iż w ka:ldey fptawie Bo!kiegó życia 

fwego woła 1 na 1'.las Chrytl:us, abyśmy fię 
. od niego uczyli wybornych cnót świ~-

,' I , · tych 
' \I 

-,\ 
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~y~h Aktow:.- Discite a '~e, kiedy w ubogiey 
fta1ence Gę rodzi,- kiedy Rodzicom poiłu

fzoym. fię ftaie_, ki~dy potwarzy i przesla
~owania w :·m1lcze~11u znosi , kiedy nogi 
fwym Uczniom umywa, kiedy ich · flabo
ilciom i u _lomnościoin ulega. a iaż nas nie 
wzywa ~o naslado wania fiebie, azaż_ nię ka
że oam hę u czyć ' , że jeft cichy i polrnrne
go ferca, że ubogi1 pofłufzny'? i ten ci miał 

za:niar Chryftus we wfzyftkich fprawach 
f woich. Jeżeli lagodnje fię obchodził z fwe- · 

• rl1i pn~eciwnikami, ' jeżli łatkawie do .fie• 
bie przyimowal grzefznik'ow, jeżli 1 niedo

fta;ek, i nędzę pon9flł, jeżli tyle w Męce'-.• 
f wey ucierpiał, to _dla tego, jako naucza 
Pioti-Sw_ięty, aby nam-fwóy zoftawił przy
klad, któreg9byśmy nasladowali: Yóbis rs~ 

_ linquens. exemplum, 'fłt fequamini f efligza, ej us. 
1. Petri 2._ O gdybyśmy zawfze _oczy qa

- fze obracali-, na te Swi~te przykłady Zba-
. wiciela naf~ego, o jakie byśmy ztąd mieli . 
do wfzyfi:Iciego dobr-ego pobudki! Nie moż_,-
na m'.eć _ pewn ieyfzeg? d~wodu przyfzłeso . 
zpaw1ema, ' jako gdy wiernie nasladu_iem 
Chryftusa. a przez to nas'ladowilnie ftaie

my fit; ~pemu pod'obóem1, zkąd ~apisal Pa· , : 
we! Sw1ęcy Apoftoł: iż który,ch Bóg;przey· 
rzał do cbwąły .N1~b1t:!k1ey, tych też prz.,.; - · 

~na· -

'„ 

_\ 



' \ 

I 

1 ' 

,' r 

Dzień Piqty 
/ 

znac~ył, aby fię ftali pod<?hnemi .Obrazo· 
wi Syna}ego, i fam Pan Jgzus powiedział:-: 
Kto nie idzie za rimą. nie jeft mnie g~dzien. 
Owieczki _ mo!e. głosu ~ego Jhic_haią, i idą · 
za . mną. Nie możefz fię- więc fpodziewać 
zbawienia, jeżli . Chryftusa nasladować n'ie 
będziefz . . Darmo fię f podziewafz z nim l 

Kr6!ować w1 Niebie, . jeżeli ni~ tak ży~fz, 
jako on żył - na ziemi. Wnidźże teraz_ fil~ 
w fiebie, fpór~yi po fobie. ~eftże jakie po· 
d~bień_ftwo w tobie do Chryftusa'? Ach jak 

'ró~nym jefl:eś od niego_! · Chryftus cichy, 
pokorny, cierpliwy, łagodqy. Ty zaś PY· 
fzny, ·haray, po~dliwy, gniewliwy,) ·ztąd· 

, że miarkuy, czy będziefz z liczby wybra· · 
nyc~, z liczby zbawionych? O _móy dro· 
gi Zbawicielu! Sequar te, quocunque ierzs, 
chcę cię wiernie we wfiyftkim nasladować,' , 
chcę iść za to~ą, w siady, - twoie święte 
wftlipowaÓ będ~. -Doday· mi do t~go ocho
ty i ferca, doday (kuteczney do tego ła
tki twoiey: · Trahe me pojł '{e, in odorem un• 
guo!Żtorum tuorum -currim.us. 1 ' 

· Puńkt zgi. Uważ, śrzodki i fposoby. k1tó-
- rych trzymaiąc fię możefz tym łatwiey na-. 
, sladowap Chryftusa. · N ayprzód tak czyń, 
jako ci czynią, co fi~ pisać uczą. l\1aią przed 
fob~ wizerunek, albo exemplarz, na który 

' . 
CZfG: 

' -
\ 

,1. 
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, częfi:o patrzą, a lit~ry. jako tam fą napisa
ne, for:mui~. Czyń i ty tym fposob'em. Czę:. 
fto przypa1truy fię c,hryO:us~wyrn fp,rawom, 
Jego Nayświętfa;emu życiu, a ~o w nim 
widzifz' i uważafz, to 1 też na fobie wyr.a- . 
żay. Częfto rozmyslay Taiemnice życia 
Chryftusowego, przebiegay mysią wfzyft:
ki'e o~oliciności. w którycb fię · on znay. _ 
dowal. Zważ, jak fię zachował w _młodych 
fwych latach, co c~ynił w dalfzym wieku, 
jak fobie pofi:ępował z Faryzeufzami, jak . ' 
po_ wfiach i miafteczkach~ opowi~dał E~·an- , 
'gelią, jak_ Grzefzqikow do fiebie przyimo-
wał, jak ·do K9ścioła' ugęfzczał, nocy na 
Modliitwie tr.awil, jale fię na pufzczą ~d Lu-
dzi fohraoial. Znaydziefz w tym wfzyft- . 
kim dla fiebie wzór i modelufz, jak fię i 
ty mafz zachować, jak fob ie mafz w_ po- , 
dabnych okolicznościach poftępowa.ć. Przy
równyway częft:o fiebie ·do Chr.yftus~. fto'. 
suy fprawy twoie do fp1~aw Jego„ pewnie -
poftrzeżęfz wielką róinicę. · Zawftydzay-
że fię i konfunduy. a to wfzyftko: cokol-
wie~ w fobie, w fpra~a~h i poftępkach 
twoich poftrzeżefz niezgaazaiącego fie z 
życietn i f prawami J&zusA, precz od „fie· 
bie odrzucay i odcinay~ zwlecz z fiebie lłs· 

1rego Czł_owieka gr2iefznego ~daJI]a z jego 
N po-

„ 



. / 

\ 
, ' 

.J 9 z ~zień Piqt'j 

pożądliwościami, i złemi naltliętnoś.ciam.i, · 
-a przyoble~ay fi«Z w nowego. w Je:zusĄ 
Chryftusa, w Jego święte cnoty i chwa· 
lebne poltępki. Powtóra: N~mkcz Je:zusĄ 
Chryftusa . w ~więtey Ewangelii zawartą: l 

. 'Jego Swięte Pra~·a, rady, maxymy we~ ' I 
fobie za.jedyną' Re~µłę zycia twego, podług . 
nich rozrządzay fprawy twoie, i twoie pro. , 
ftuy pofi:ępki. Trzeba, żJbyś fię . ugrunto. 

. " wał w tey prawdzie, iż nauka JEZUSA Chry. 
ftnsa jeft nieomylną, jey'..fię trzymaiąc, nil! 
fię 1 rządząc;, z błądzić nie może fa. Nauka 
za~ świata omylna jeft . i zawo9oa, prze. 
toi nigdy fię ·~ierządź . podług nauki Swia~ 

- , ta, jego nie chwytay fica maxym. NasJa„1 

dąy przykładu Swiętego Winc1e,ntego a Pau. 
1 ' Jo, . który we wfzyftkich okolicznościach„, 

i ,zdarza'iących fię wątpliwościach, zawfz" 

\ 

fic:, uciekał do Ewang.ełi~ fzukaiąc i u~a· 
, żaiąc, jak w tych, lub owych okohczno·~ 

~ciach · Chryftus fi<& zachował, czego nau~ 
czał, co czynił, i c?:ego fię · mocno i ftał,e 
lł:rzymal, to fobie za prawidło i 'wzór bierz, 
także j ty cz,yń. J~żeli Nauka J1tzusĄ 
Chry(hisa Regulą życią twego p~dzie, je„ 

-'. zeli Jego maxymi;im•, we wfzyftlum rz11· 
dz1ć fię bedzi1:1iiz, pewnie obraz_ Jego Il~ 
fobie wyra~1fz, i podobnym fi~ onemu ftą~ , 

·' · ' niefa. 

„ 

' \ 

. 
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niefz. Nie 'widzif~ tego w fobie; bo z ,w i el· 
ką chciwością ~hwytafz fię maxym Swia· 
·ta, a 'od 1Na1:1l'i Chryfi:usa ftronifz, nie mi· 

, ło ci Jluchać, gdy ci przekładaią, że fi" 
' trzeba ' zaprzeć fiebie farnego, że trz~bą 
dźwigać Krzyż fwóy codziennie, że Kró.~ 
Jelłwo Niebielkie gwałt cie.rpi, że trzeba 
fię ftać ·pokornym, cichym jak- Jł.1ałe dzie„ 
cie, 'że trzeba ciefzyć fię, gdy nas p_otwa
rzaią i przesladuią. Że trzeba fię modl i ć za 
·f wych nłephyiacioł. i dobrze im czyni • , 
Ty . tego 1łuchać nie chcefz, ledwo co -nia ~ 
rnówifz, z owemi, ·co Chryth1sa odbieżeli-: ~ 
Durus ejł hic jermo, & quis p~tefł eum au. 

· dere'? Joan: 6to. Pełna u 'cie.bie głowa i fer„ 
ce Swiatowych fenty~entow, maxymom E;
wangelii przeciwnych, któremi fię rządzifz, · 
'i dla tego też od nasiadowania J1tzDsA Chry• 
ftm.a dałekim jefteś. Pomniy więc zaw(ze 
na to, że mądrość Swiatowa głupltwem jeft. 
przed ·Bogiem, Nauka zaś J11:zusA Ćhry· 
ftusa mądrością Niebielką, jeyże fię' trzy. 
may, podlug jey przepisow ·pwfi:uy poftęp
ki twoie, a· tym fposobem Uc·zniem ~ na
sladó,wcą Chryftusowym flę franie~. Potrza-.. 

. ·.cie: Of?ląday fię na wielkość nadgrody i .za
„ płaty,· która tych wfzyftkich nieomylnie 

czeka, którzy wiernie. Chr~Ltusa we wfzyft. 
Ni" "fai . ~ , ' 

, \ 

· I 
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- J(itn na,sladuią, i za J~~o idą przykład.ami. 
ł//y, rzekł Chryftus do fwych_ Uczniow, 
letórzyścia· pofzli za mnq,, jłokroć odbierzecie, 
·i żywo,t -wi~'czny otrzym~cie. Ą czy możP. 
być wi~kfza zapłata, i obfitfza nadgroda1 

,' Tey że nadgrody żąday i pragniy, a tym _ 
fiit do nasladówania Chry ll:usa zachęcay i 
ppbudzay. Bądź owieczką Chryftusową, 
głos_u jego fluchay, za nim idź, a pewnie 
gdy świat fądzić przyidzie, nie między ko· 
zły na lew~y, ale między ąwieczkami f we
mi na pr_awicy cię poftawi, i do Nieb~ ci~ 
-z Blogo.lla,wiÓnemi weźmie. Sfuż wiernie 
_ Chryftusow_i, i .ftat1eczoie 0nego nasladuy, 
a pewnie gdzie on j d t, i ty 1 "tamże z nim 
będziefz na w ieki; bo t ak , przyrzekł Jło

- ,wem fwym nieomylnym: Q ui mihi ,mini
strat, me Jequatur, & -ubi Ego Jum, i/lic e:I 
Mżnijł~r- m~uŚ erit. ~ - . 

MEDI;T ACYA XIX. 

_o Ciw~ie Po~or!I Swiętey. 
r. 

~ , 
IJunkt .Jwszy. Uwai: -i~ -fam ~Ciebie bar-

zo w ie)!! moż~f'.i: m1ec pobudek do tego, 
abyś zbrzydzi wYz.v ł~> b ie pychę, i nadętość 
w Pokorze fię zs w fze zachował, i w- tey 

-fi~ cnocie uf-tawnie ćwiczył. Obróć jellO 
-, mysl 

,_ -

I I 

-' \ 

" I ~ r 

\ ~' 

J ' -

, I 

I I 

_ Medytricya dziewiętnasta. 
\ ' 

· mysl twoią na początek, z J{tórego pocho· 
dz1fz, zważ, zk~d idz ie fź? · a pewnie fię za· 
wfl:ydzlfz, koniec do-którego d ąży i';~ _izmie
rzafz" a przel~kpąć "fię, musifz, fl:an rDu· ' 

- fzy twey, w ~tórym fię znayd~i~fz, ·a na~ 
l'Zekać , będziefz. Wyfzedłe.ś z w iecznego 
nic, ftoitZ nad brzegie rp bezdei;iney prze- • 
paści, póydziefz do niewiadomey \Yieczno
ści, z ktorey fię , już - n'i.gdy o a~ad nie wró
cifz; Wyfzedłeś 'nagi z wn'ętrzności Mat· 
ki' twoiey, poczęty w 'grzechu, \V niepr~~ 

, wościach zrodzony. a n ie bawi'ąc zno ... w~, 
póyść muśif~ nagi dcłwnętrzności ziemi na 

_ polrnnn robactwu i zgni łości. - Proch jefteś , 

i w proch fię obrócilZ. Zyiefz na Swiecie' 
pełen mizeryi i ucilkow, pełen nędzy i ·. 
dolęgliwo~ci, umrzefz_ W ,pośrzÓd nayCll/)Z• ,, 
fzych boleści, i jako p ara 1na powietrzu w 
jednym znikn-iefz momenc ie. , A z c.zego 

1 fię tu wynofić i nadymać? Tęć to nafzą 
n~dzę, podłość i nikczemność nafzą, fam 

I • 

Bóg ftawia nam przed oczy, a tym nas od ~ · , , 
dumy i wynio{łoici ·odwodz j: Quifi f uperbit 
puluis, & cinis 1 ~amo cię fumnienie prze· 

_ świadcza, i-ż tyle razy Boga ob~aziłeś, pp
dobno nie m;if z liczby grz.echow two ie~-, -_ 
a1 nie W,ietz, c~yś za grzechy twoie fz~zy
rze pokutował, nie wiefz czy Bóg one od-

, · puścił, 

I • 
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.. puścił, nie wiefz czy miło:ści, czy niena· 
wiśoL gódzien u Boga jefteś? Nic w fob is · 
.dobregó :Znaleść nie mo~efz, w cnocie ila
by ,· d~ zlego fkłonny, złych /k.Jonności, • 
llarowow w 'tobie pełno, hfosworne namięt~ ,
naści ' górę ~ad tobą biorą. A mułaż to 

do 41ok o~y i poniżenia fię pobudka'? dobrze 
. powied,ział Pi;o'rok: Humilidtio .tua in me

dia ~ui. : Mich: .. 6 to. Arjeżel~ ma.fz ja!cię do~ 
bre przyrodzone· dary lub nadprzyrodzone, 
jakowe dobre przym'1city, talenta, to nie 
~w~ie. Có~ bówiem mafz, czegob,yś o.ie 
wziął. a jeżli wfzyftl o od Bo'ga wzi ateś, · 
czemuż fię cąl u bifz i nadymafz„jakoby~ n i~ 
W;Z iąl? Chociaże,~ też co dobrego u·q;yoi ł, 
nie wiefz czy. to, jelt Bogu· milo. i ·przyie~ 
rnno ; jeżeli co dobrego do fiebie bac~yfz, 
nie wi~fz czy w tJm· dotnvafz, a~ dą Irn6..· 
,ca. a ta1' wynofić fię.. z tego · ,;łe możefZ, 
owfzem im w1ęcey w fobie darow BoJkic{l. :-\. „ ' ( 
WIQZletny, tym glębiey Gę upo~ari\JĆ i u-
riiiać powinn iśmy, abyśmy tym. ląQ\ę fo·. 
l>it! u Boga, pon;1?9Że~l.e w nas. daro,w iego. 
i wfzelkieg9 dobra przyczynienie zJednać 
.i pozylkać mog li, Ja.l>Q nas. o tym oftrze. 

, ,ga ~~leziaftyk PańJ1<.i : Q uanta .magnus es, 
· .Jiumzlza te "in omnibus, b-!i corar(l· Deo inuenies 

gt:,atiam. Eccles; _p. ~okora Bogu fię wielcę . 
po-

·, 
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p~doba, ·~tąd też widziemy , że za wf ze wy· 
bierał Bóg 'du!ze pokorne, aby ich był-za· 
żył do . wykonani-a naywi\kfżych . dzieł i 

-fpraur _fwo'.ch. , N~ypokl{)_r.n i eyf~~ to b~ła 
ze w,fzyftk1ch Panien, ktorą Bog . wynioił 
na godno~ć Ma~ierzyńfl:wa Bofk.iego. Przeż 

1 ubogich Rybakow nawrócił Swiat cały, i 
Kościoł fwóy na nim rozfzerzył. Nie obra.ł 1 
On na to mówi Paweł Swit!ty, ani mą· 

' . . ' I V _. 

· drych,· ani moinych, ani fzlachetnych we• 
dług Swiata; bo tacy pospolicie hywai~ 
pyfaneini i wynioGemi, ale obrał to, co-· 
byio flabfzegó, aby pohailbił mocne, obrał 
to, co było podleyfż.ego, .i barziey w~gar
dzonego, a z jal(ieyże · to prz'yczyny tak 

• , fobie poftąpil'? Ot.o prawi, aby fi<& nie chfu. 
bito wfzt1ll<ie cia,ło, przed Oblicznośc ią .Je• 
go, i zawfze fi~ to prawdzi, co- z, Ducha 
Bofk iego opowiedziała Mary a., iż Bóg m'oc• , · '· 
ne, /harde, i pyrzne ik lada i poniza, a po· 
korne wywyżfza ·i wy nosL , Jako pycha , 
naypierwfz,Y. i 'naywi'ękfzy je ft wyfi:ępek ,' 
tak Pokora rlaypierwfza i naywiękfza cno-
ta: M agiftra omnium , M atcrg4e Virtuturrf . 
Nie można ani nabyć, ani zachować ż-:1dn&tY 
cnoty· bez pokory. Wfzelka enat~ i .dofk.o· 

1 • nałość nabyta· bez pokory; jefl: to Dóm 
bez fundarnentu. wieża na lodzie zbtido· 

w~na, 

v' ' 

.I 

.1 
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wana, Okręt nie maiący· ftyru ani k;twic. 
proch naw.iatr 'rzucany. Bez pokory nie 
mafz prawdziwey cnoty, nie rnafz uc~yn· 
ko\1\f 'pr.awdziwie Swiętych. , Niech jeno b". 

· · dzie Cz~owiek pychą zarażony, i pr6źną 
· chwałą ńadęty, uczynki :naywydatnieyfza, 
nie czym innym już na ten czas będą, tyl
ko fpra~ami umarlemi ,· i naypozornięyfze 
cnoty. nie maią wiece'y ' tylko' blafk próż
ny~ który ft!( coś w" ocź'ach lud,zkich świ~
ci, i przeraża one, ale ciemnym, jeft !. ni· 
knącym wcale

1
przed,obliczem ęufkim. Ach 

cóż flic to ze mną (ta~ie, gdy przy dol,oń. 
czeniu życia mego, pełny lat, i pracami 

ftargany, przecież obaczę fię nic, nie ma.1 
iącym ' w ręku moich, gdy rhi próżność 
·moia wfzyfi:kie wydarła zafługi. Niemal 
do wfzyflk i (~gó , Pokora jeft potrzebna. Je
żeli ·pokusy na cię nacieraią, potrz'ebna po· 
kora. aoyi w nich nie upadł i nie zginął. 
Jężeliś w grzechy zabp~ąl, potrzebna po· 
Jcora, abyś nie rospaczał, lecz z wieli(ą n,,a
dzieią i ufnośoią nawrócił fię do. Boga. Je-· 
żeli wzgardzonym bywafz, fpotwarzany •. 
pokora potrzebna, abyś to zniotł cierpli
wie. Jeżeli ci fię fuńkcye twoie nie uda· 
ią. ludzie o cie nie dbaia. lekce cię fobie 
~ażą. Pok9ra pwotrzebna, ~byś fię tym nie-

obra. 

' , 
.I 

. . 
M edyta"'}a dziellJietnasta. 

. ' "' ' 

I 

.199 
obrażał, nie n:ief'Zał, pokoi u ;nętrznego .ni~ 
tracił, i dur.ha twego na próżno· nie trapił. 
Jeżeli cię Judzie poważaią ;, czcią fzanu i ą. 
Pokora potrzebna, abyś fię tyrrt ńie naqy
mał, nad inn_Ych fię nie podnofił. Jeże!i co 
dobv.ego czynifz, f unkcye ci fię udaią. Po· 
kora potrzebna, abyś to fobie famą mu nie 
przyc.iytał, abyś w tym próiney u ludi i 
chwały, i podobania fję iJU nie fzukal, a . 
tak abyś zafługi przed Bogi~m nie ftr.acił. 
Ach jakże dalekim jefteś od ś~iętey Poko
ry! Naymnieyfaego znieść nie moiel'z po- / 

niżenia, nayrnnieyfze cię Hówko uraża. 'na 
każdą kwafifz fię przellrogę. nanay~nieyfze 
cale niedotkliwym jeftef, zgromienie. O jak 
gorąco pragniefz, Żeby cię nad innych prze
na fzano. powazano, respektowano! Wlę~ 
cey pod tą ·fuk~enk~ Swiętą, pod ·tym Po~ 
korę ukaŻuiącym pokryciem, zachowuiefz 
pychy,, i chęci do wyniefienja Oę, niz~li
byś jey miaJ był, na ,'~wiecie zoftaiąc. A czy
liż to nieofzukanie jawne ' ,ftanu ·t;,vego 1 
Czyliż t9 nie .jefi: prawdziwe famego fie-· 
bie zdradzanie'? · 

Punkt 2g~. Uwa~ z .jedney ftrony wiel
kie duc·howi;ie pożytki z pokory na Czło
wieka fpływaiące, z druiey zaś fi;rony nie
zmierne'fz~ody, z pychy pochodząee. O pa„ 

· · korzt 

I ' 

., 

„ 
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~ korze tak napisał Sw ięty Wincenty a Pau· 
Jo w Regułach fwe mu Z gromadze-niu pó
danych: temu, prawi, który tey Ć'!oty na~ 
bĘd:::ie. wJ.zelakie ~ohrp pr:::yidzie razem z 
m~; te~u zaś, kto remu TJIJ niey bpdzie Jcho -
~ztlo, . z to, co ma dobrego. adi§to · hedzio, i w 
itjławzcz~ym b§dzie utrapieniu , i w rzeczy fa. 
mey zawfze to fię prawdzić zwykło. Nie 
mafz prawie -kart~i w ' pismie, mówi Au. 
g11ftyll' Sw1ęty , . gdżieby nie czytano, iż 

. ~óg pysznyr:' .fte fprzeciw{a, a pokornym da~ 
re lajkp f wozq, jako def,;:;czowę wody nigdy 
fię na gór~ch, j wyniolłych mieyscach nia 
zaftanawi~ią, ale_ ną dQ(iny fp lywaią, tak 
łatka, ktora z Nieba pocfw dzi w r h . , 1~rcac 

tylko·. t~niżonych 1 i upokorzo11ych ~fiada. 
Hóg jeił: zrz?dtem nieprzebranym wfzela-

' f<owey dobt0ci, lecz flę ono wylewać· nie · 
zwy·ldo ,/ tylko ' na niziny; to1 jeft na Du. 
Cze pokorne ~ ·uniżone. N a takowe to Du
fae ' Pan Bóg zwykł łalkawym . pogladaC
okiem., jako fi~ . . fam z tym do.brotliwi~ 0 • 

świ,adcza: Na kogoż, mówi On przez Pr~~ 
roka, weyrze, jedno na ubożuchnego, z na jkru

, s;:o~ego duchem._ a drzqcego · na jłowa moie? 
Js~la? Cąp: 66. Od ·hardych , zaś i pyfznych 
~og oczy fwe ddwraca, onych nienawidzi, 

. ~ nie)Ili fi~ brzydzi: Abominatio Dez omnis 
arra~ 

'. 
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arrogans . . :Rro~: 1 5. · Przetoi też Bóg, py· 
fanym umyka laik fwoich, odmawia im 
fwey p0mocy, 'dopufzcza im w· c i"ężk i e i 
·niebespieczne wpadac grzed1y, a na koni{~C 
cale ich od fiebie odrz l!ca. Ozi\v i fz fi~ ' tWy91, 
tal< cżęftym upadkom,· 'trwoŻ) fz nawet fo. 
bą, gdy oi na ,mysi i fr~ną grzechy twoi'e, · 
pyzykryęh doznawafz polius, Czart. pot~ż'. 
n ie tH\ cię naciera. Jal\ai w go przyc4yna '? 
Oto pycha w fercu twym ukr vta, Jkry t~ . 
wiel'kie o fobie roziunieoie. hardość i· wy· 
niolłość two.ia.~ którą 8ó.g karze 1 poniża. 
U pokarz Gę tyHco. pr:r.ęd lfogięrp, a dozna fa 
wnet fz.częsliwey w (o.b i ę od111iany, wey· 
rzy Bóg na ~ni*-ono# twoią •. a wfz.e.chmoc4 

, pą ri;ką f w:i podźwigni~ - cię. Polmra fa-.. 
me nawet wyftępki i grzechy w pożytek 
obraca, . Pycha zaś. cnoty i nayświętfztt 

fprawy kazi i truie: .))wqch, mówi Pan 
J Ez us, hidzi przyf'złó do. l\ościola · modlić' 
fię, jeden Publika.n, a drugi Varyzeufz. Pu· 
blikan był wielkim nędznikiem, i nader 
grzefznym „ l;l'le ·~e -Oę przed :Sogie111 upa· 
Jwrzył, nie śmiał i oczu f wych podnieść ku 
.Niebu, ant bllfko Ołtarza: ftanąć, zdaleka 
tylko l1:oiąc, a oczy Cwe w ziemię wlepiw
fzy, bił fi~ w piersi, wyznaiąc fię być wiei· 

. . l\il.l.1 grze.fzni:kiem, dla tego · zofi11l 'uspra-. 
wie· 

,. 

' \ 

' . 
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wi-edl!wionym, i z uH: fa1ne~o Chryftusa 
zafluzył na pochwał~. Faryzeufz zaś, że 
fię ćhełpił z fwych cnpt, wyliczał fwe do· 
bre uczynki, z nich fie chlubił, nad inne 
fi~ wynofił' , drug i ~~i. pogard~ał, ftracił . 
.wfzy ftkie . z a Rugi, i zo'fta I od Boga odrzu

conym. O jak wielka jeft moc i potęga 
pokory! W jednym momencie tak frogie
gp zbrodnia od <nieniła w Swietea~. A prze-

• u b 

., ciwnie jak widk;:i zlość pychy i wyniollq. 
· , ś~i, · dla którey w jt!d-nym ' czasu punkcie · 

Człowiek fprawiedliwy ftal fi~ potęp_ieńcem. 
_Uin1~ Pokora t~ ;z.tukę, że z farnych. wy. 
ft~pkow czyni materyą cnoty i zatlugi, 
przeciwnym z a ś fp ·,sobem pycha, crioty, i 
wfaelk1e dobr~ · za!łu g i tr~ie, i z nich czy-
ni do grzechu okażyą.. O jakbyśmy fzczę.
sliwem! byli, gdybyśmy polcornemi byli• ' · 
nafze nawet Oi>bości i ułomnr.1ści, w zy.lk · 
duchowny nam fię obrócą, jednym uderze. 

'.niem fię w piersi, u·czynion:Ym fercem ikru
fzonym i upokorzonym wfzyftki~h możem 

_ P.O~bvć grzechow n~fzych. O jak wielkie
mi ftalibyśmy fię przed Bogiem, wielkie
mi w cnotach Swiętych, w za Bugach', w 
dobrych uczynkach, wielkiemi w łatki i 
dary N1ebietkic, gdybyśmy fię uniżać u
mieli: Humil~amini igiturJub potenti manu Dei, 

· · · ut 

i' 

- I _, 
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ut vos exaltet. .Tak upomina Piotr SwifG·' 
ty Apofl:ot: Chcefzli Żbawienia doftąpić, 
Niebo ofiąga.ąć. ~ądź pokornym, uniżoriym; 
bo w·yraź~i~ p~wied~ia~ ~an JE~us: . ..feze/~ 
się nie jłanzccze ; ak ma le, dz1atk1, nie wnidiieci• , 

. ·do Króleflwa , N iebiejkiego. Brama Niebie
fka jelt barzo niflrn, jeżeli .nie fchylifz tey , 

pyfzn~y gfowy.1 jeieli fię ' nie upokorzy fa, 
tam ni~ wniydziefz. ~ycba i na jede,n rrio,
ment w Niebie fię nft~9 nie mogła, z har• 
dym Lucyperem i jego A.dher~ntpmi do Pie
kła !trąconą zoftała. Ty jeżeli chc~fz być 
w Niebie wywyżfzonym i przed . Bogie111 

wielkim, bądź w oczach twoich małym, . 

~ftatniego_. zawfze trzymay fię ' mieysca, 
zawfze fić;l upokarzay i uniiay, a pewnie 
gdy c.ię Bóg . na gody ~iebiefkie1 wezwie, 
wysoko cię w fwym ' Króleft:wie posadzi, i 
nad innych cię prz1miefie; bo "'.fzeli\i, któ~ · 
ry fi~ wywyżfza, pohiżon , będzie, a kto fi" ' 
poniża, wywyżfzon zofł:an1e. Chcefzli Rod„ ' 

Itiego na Dufzy u,,.ży,;wać pokoiu bez trwo· .. 
gi i _ bo.iaźni, bez z:imiefzania fu ronieni~, i . 

1 wewnętrzyiego po.turbow~nia, bądź pokor„ 
n!m. i uniżonym. koch<ty fi~ i w pog:H'dzie, 
nie ząday nad innyC'h być wyniefiąnym._zll 

próżnością fię nie ubiegay, dru,g1emi nie po· 
gardzsy, ' Z tegQ eoć Bóg udzielił, pie na~ I \' 

dy-

'· ' 
. ~ . 
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. dyroay• fię, a pewnie fam na fobie doznafz 
f)tutl~u uczyniqney od c ,hryft:usa obietnicy: 

.u ozcie.ftf odemnis, .· żem cichy i pokornego Jer· 
ca, a znaydziecie odpoczynek Dzifzom wafzym. _ 
O Bo.że móy„ cóż !ię teraz ze mną ftanie ! · 

Nie mog~ b-ye Z,pawionym -bez polwry, 'a 
ledwo • cień mam tey cn,oty we mnie, aż 
nadto głei>oko mam, we mnie wkorzenio~ . 
' ~ I 

·n,ą pychę. Twoia o 11aypok9rni-eyfzy J ii;zu 
Swięta ~oko'ra; niech mi ' będż1e_ lekarftwem 

na ulecżenie nad~tości !rtoTey ! 'Ty któ,ry 
je!teś pokornych wywyźfteniem, day mi 

· lk.uteczną ła.fkę ~ abym nesladuiąc Pokory 
twoi.ey, · obiecaney pokornym doft:ąpił za. 
płaty. 

Punkt 3~i. U waż rożne rposoby·, -k~órych 
. używaiąc; możefz nabyć pokory. Jwfzy Z 
tych jert prawdziwe póżnanie fiebie farne·' 
go. Co hay9ięściey zwykło człowieka 1 na· 

. " 

- d'ymac, jefi: to, iż ńie znaiąc fiebie famego, 
slbo miłością ~łasną zas1epiony, albo poą
chlebftwy uhtdzony, wiecey · o fobie rozu· 
mie, · niżelj jeti w rzeczy famey; zkąd ptzy
czyta f~bie talen~a, przy1t11oty, które fi~ 
w ,nim nie znayduią, przywłafzcza fobie o· 
we 'zacn,e fprawy, i chwalebne dzieła, któ-
rych _ fi~ ledwo palcem dutknd·, wmawia 
fam . W fiebie ' owo ~noty, o~ą biegłość ·, 

na u-
'· ' „ 

I , 
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. nauk~, i wiad?rność, których ledwo w nim 
fię z oczyć cnpgą. i przetoż nad innych fiEC 
przenosi' , górno i wysoko o fobie rozumia 
i fądzi, a drugtch le~ce fobie w'nży, pra
wie za nic poczytywa. Mniei;na, iż mu 
wfzyscy u!tępować 1 onego fzanować i ~e· 
spel{tow_ać powinni. Na to 1_1ie . tnafz filµ'. 
tecznieyfzego lekarftwa, jako poznać do. 

.. brze fieb!e farnego; nic fob ie nie podchJe. 

. buiąc, wfzyft~ó ~a fprawiedliwą _ położyć · 
fzalę, podlvg prawdy i tłufzności fiebie fa· 
n1egą1 ocenić, Uczynić fprawiedl.iwe po· . 
równani-e fie~ie farne&~ .ż, drugiemi, jak na· 
ucz a Tomafi a·Kempis: Jeżeli · co umitifz, 
patrz, Że drudzy wi~cey nad 'ciebie. umie· 

. ią. Jeż.@li co dobrego czy'nifz, uważ: iż 
daleko więcey inni czynią, nierównie- po- ' 
żytecznie.fzemi fię, ftaią. Jeżeli tżuiefż 1 -Zs 
mafz ~ożum, dowcip, talenta • .fpóyrzyi po 

' drugich, a uyrzyfa, iż daleko ti~ \V tym 

w(zyftkim przechod~ą. Nie :i:awarlzi tęż na'<:i· 
ftawic; ucha; <;:o . Judzie o tobie mówit1 i 
fądzą, fpytay fię o Jó, ~ie podcb!~bnych, ' '/ 
lecz r2etefnych Przyiacioł twoiĆh: Na ko· 
niec przypatrz r~ dobrze' 'twym niedoftat
kom • tw.ym błędom i omyłkom, twym 
przywar?m 1 narowom, -dop1oroż 1 tylu d•· 
fttktom, .grzećhollh. z-tym i- la<lai~ki'm po~ 

' łtęp·. 

,, 
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ft:ępkom twoi·m. A pewnie, dużo fptiścif z 
z tego górnego tonu~ · odmienifz .owo du
mne, któreś o fobie miał, zdanie, inaczey 

o drugich rozumieć i fądzić zacznie fa. Ro
wem chcąc. ni.echcąc, Bogu i ludziom upo
korzyć fię i · uniżyć fi~ musifz. Sprawdzi. 

fię na tobie to, co. napisar To'mafa a Kem~ . 
pis: Qui henn Je ipsum cogrzo~cit, fi.bi .ipsi vi~ ·1 

· Ies~it: . nec laudibus delećfotur humams. z gi 
: 'Sposob do nabycia pokory wiei.ce poqiaga-' 

i~cy jeft, częfto fię · . zapatrywać na. prze· 
cudo~ną',pokorę Jii:zusA ChryA:usa, 1 Jego 

' unii~ność, którą .on okazał w narodzeniu, 
życiu i śmierci fwoiey . . Będąc Bogiem, tak 

"fi~ głęboko uniżył, iż przyiął '. na fieb ie .po· 

ftać llugi i grzelznik?, ftał fię roba~1em 
ziemi, i odr~utetn ludzi, a nad t~ jako n'as 

nau~za Paweł• Swi~ty Apofi:oł, WY!l'ifzczyl 
fie ai do śmierci, a śmierĆI Krzyżowey. 
T;kowe pokory JEZUSA Chryftusa pilne U• 

· • ·ważanie, ' będzi~ zawftycizeniem Pychy two
iey 1 będzie poniżęniem twoiey wyniotlo
ści. Pewnię b~dąc prochem nikczemnym. 

-i mizernym ziemi robakiem, nie zechct:fa 

ftę nadymać i '\*ynofić, patrźąc na Boga 
wcielonego, .1tak uniż.onego · i upokorzonego~ 
Bedzlefz fobie fmakował w pO'gardach, bę· 
d~i efz fię kochał 1 w oftatni'm . mieysim. hę· 

dzief~ , · 

7 ' 

,. A 

> I 
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dzie.f z uciekał przed ludzką fławą, b~dziefz 
.wesol.o przyiJl'lował wfzelkie psmiżenia, nie , 
będziefz fi~ gniewał o potwarzy, i wyrzą· 

. dzone fobie desp·ekta, uważaiac ' iż Bó(J' •, 
• . - ' b 

twóy. · Zbawiciel twóy. M!fi:rz, i Nauczy-
ciel twóy był wzgardzony, fpotwarzony. 
znieważo11y, wyśmiany, ?a· grzefznikfl, . 

„ zwodziciela poczytany. Cz ęrto tędy . pil
no, i nabożnie przypatruy fi~ pokornemu 
JE:;zusow1, a pewnie 'od nieoo nauczvfz Cie ::i ~ „ 

. pokory, i przy (dad~m Jego zachęciif~ fi~ 

d~ niey. gci Sposob, gfębok~ wbiy fa. : 
bie w force, . i 'v rnź w my st tw-0ią ·te wiel
kie prawdy, · którt-ś dopiero rozmyslał. Ze 
Bóg pyf.znemi fię brzydzi, onym fię rpru~ · 
ciw1a, łaOt im I\v·y~h umyka. pokusy_ i ' 
ciężkie upadki na nich· przepu fzcza, · i ty 111 

foh p~niża. Iż bez pokory zbawiónym l:,lyć 
nie 'można·. żadney cńoty .bez niey nie na
będziefż, w fidlach czartowfkich pewnie· ' 

uwikłanym zo'ft~niefz, .d9bre 'ria~et twoie 
uczynki żadnego waloru przęd Bogieąi mieć 
n~e 'b"dą Gdybyś te prawdy doprzę prze• 
nikn~ł, przeląkłbył_fię twey pychy i nad~· 

,tOŚCI, Zakochałbyś fię W pokorze, . 3 zbrzy• 
. dz1łbyś fobie wynioiłoś'ć. Częfto wi,ęc ts

prawdy rozmyslay, w ~ieżey zawfz~ ó· ' 

ne miey .pami~ci / a niemi fi~ pewnie. fitu· 
· · O · te. · 

'' 

. ' 

\ 
I 

'! : 

„ 



• I ' 

': 
/ 

.' 

/ . 

. ' 

\ 

,I • \ 

X 
·' jo 8 Dzień S ; ostg 

tecznie zachęc i fz i pobudz ifa tło· Ć\lvkzen.ra ' · 
fię ' w pokorze.. Wzbudź za tym ~ fobie ·· 

· gorące pragnien_ie tey, tak fzacowney cno• 
ty, przyloż fię fzczyrzt: ·-00 jey nabycia„ 
pro~ Boga, aby bucha pokornego u two- · 

uył w tobie ., i , ferce dał, ci unizone. 

nz.1E'N szosT1' 
• ' I I 

M E D Y T'-A C Y A XX. 
. 'o Miłości ,w_~asnego P~wóla~iia:. ijla-: 
. tecznosci w mm az ao .smierci. . 

~ I ' . ' > 

jJunkt .fWszy. Uważ przyczyny, dla któ• 
rych powinieneś nadewfzyftlrn ftan twóy 

, i w'łasne powołanie faacować. i one miło- ' 
wać. Nic mrlfzego i 'przy iemnieyfzego w. 

· tym życiu dla Człowieka być nie może, 
jako \v Swiętey miefakaiąc fpołeczności, 

, w jedności, zgodzie; . i_ w zobopolney zofra. 
wać miło~ci, a .Bogu ·więrnie Rużyć. Być.. 

, 9ddalonym od zgiełku świata, od doczes

nych ldopotow i frasunko 'fi, maiąc fwoie, 
chociaż w mi.ernÓści \(u ygodnemu poży-
: ciu p•itr.zeby, cąoty ty lko, pobożności, i 
nau.k Iła nowi f w emu pr,zynależytych, pil
nować. '·· Być- da)ek1m od tyfiącznych, do 
-rozmaitych grzechow wiodących' okazy1 i 

. , pa-

, / 

" 

' , 
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poku·s. dalel, im od z~psucia i zgorfienia-, ' 
?: zbawienie tylko f wey dufzy ob~yslać, 

. J ~ne zabespieczać. Prawie na tym wizy ft· , 
, kim fchodzi 'ludzi?m ąa świecie będącym, 
~ ty, Fo wfzyltko, mafz, tęgo ·wfzyfl:kiego 
Jefi:es u~~~ftn i kie~ w ~ym Swi~cy ·m Zgro• 
madzeniu . . Przy pa tri fię jeno . ludziom\. na 
' • . ' • I > ~w 1 ~c1e_ zy1ąc.ym, jak rp ~1fzą o kawalek· c~Ie-
ba ' zabiegać, jak w pode czoł,a fwego nań 
rob ~ą, prac4ią, jakie ponofi c ml1fzą trudy, 
fa~ygi, niewczasy, a mimo tego , jedna·łc ' 
Włelu z n1c·h, 'lubo ma i ą talenta', przymio· 
t y ' dó wfayftkiPgo zdatność i fposobność, 1 

bez _fposobu do życia zdftaią, w· nędzy'-, ~ 
W n1edoltatku żyią. A nie jefi:żeś ftokrod 
nad nich.w fwym ftanie faczęsliwfzy'm, gdzie 

. cl~ wfzyCł:kim opatruią, .w chorobie ·dogi'!· 
~aią, i po śmie·rci nie zapomińa,ią '? A nie 
pcAv inienże'ś koc,hać t ti y dobrey Matki, to 
~więte Zgromadzenie, które ci~ na łvnie 

f wym od młodo~ci pie lęgu; ~. żywi, oaz) et 
wa. ft:rzeże, ·ćwiczy, do wfayfiki.ego p;zy. 
sposab1~? · Tuś oto zroR, t~ ś dobrą wzioł 
wk cnocie, w nauce, w obyczayności edu;. 

acyl'! • ' · . -i'. tus fię ftal Człowiekiem do wfzyft• 
kiego zdat z· . . d . . „ • , . . nym. apr1aw ę w1ęcey wrnre„ 

, ne~ temu. Zgroma~faeniu, mŻt!h Rodzicom, · 
ktorzy ci~ na świat wydali, b.ar.zie)' też 

O jj ono 

.' - \ 

I 
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ono 1'ochać i µi i łować powi,nijeneś. niżeli 
własnego Oyca, Mat kę. , Rzuć okiem na 

Swia,t, a przypatrz mu fi ~ dobrze. O jaka 
~a nim obyczaiow rozw1ązfość, jakie ze
psucie! Pełno ·na nim zgorfzenia, niezboż
nośc :·prawie z brzegow wyla ła / tyfiąc do 
grzechu okazyi, zewfząd ni'ebe:spieczenftwa 
utraty zbawienia. . Powolywaiąc zaś cie-

. ble Bdg do tego ftanu ~ . wyrw.al cię przez 
łatkę fwoią z pośrzodka złego „świata, jako 
niegdyś wyrwał L'!ta ~ pożaru Sodollly. 

, poftawił ciiz ~a mieyscu bespie<:znym, gdz ie 
pewni~ zbawienia ' twego do ftąp : ć możefz 

gdzie nie mafz tyle do, grzeC~lU okazyi, Ói~ 
mafz tyle do z łego ponęt . Tu upadek rzad:. 

. fzy, a powftanie prętfze , tu. !a!ki Bofkia ' 
gęfrfze i obfitfae, pobudki do dobrego ży'.. 

, wf ze, śrzodk i i fposoby •ikutecznieyfze, 
wfzelka do cnoty fposóbność, do pobożno
ści łatwośc. Ó jak w,i~c powinieneś być 

· wdzięcznym Bogu za ła fk~ ppwołania ! ,O 
jak gor.ąco koch ać powrnieneś takowe po· 
wołanie, i ~ Dufzy J.lliłować, fzacować ta· 

kawy fian', w którym p i ękny we wfŻyfl:· 
· kim k~itnie porządek, ~goda, je.dÓość, rów

filOŚc ) i jednoftaynóść panu ie! ' 6\izie nie 
mafz' bra.lfo,1 i excepcyi osob,,. nie mafz za
zdrości, ani do urz~dow ·i1biegania fię ·. nie 

mafa 

I < 

' 
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mafz Żadnych intryg. fa key i. Gdzie, fa 
R.eg.u ly Swięte , c::.i le lekkie •. przepisy °iłod: 
k~e; rząd łag.')~ oy) za~a;vy miłe, obowiąz
k~ I pow1nnosc1 zacne I swiętne. Gdzie nic 
n'.e maf z na d lµd.zkie fi ły, nic ··zbyt cież
ki~go, nic zby t ui.idnego , wfzyfł:ko p;a. 
wie do ludzk iey fłabości jefi: pnyftosowa
nym .. Gdzi,e ćwiczenia Duchowne · mąqrze 
rozłożone ltwitna". praktyki cnót świt;tych fi~ · 

' Zachow,uią. ,A jakże nie koclu1Ć takiego O:a~ 
nu, jakże nie miłować: takowego Pawołania, 
m.oie fi~ o n im to powiedzieć, 6q Salomon 

,o mądrości fobie od· Boga ażyczoney· po'wie-
d . I V, . · z1a _: enerzmt mihi om.nia bona, pariter cum 
illa, ~'! ~nnumerabilis honeft.as per man.us ipfius . 
Two1e Jednak jakie jeft do własnego powo· 
łan.i a przywiązanie"? jaki onego faacunek1 

jaki d~ n}~go afokt '? Ach jak ~ale oboi"t· · 
nyr:1 .i:ltes · względem ftan u twego, nay·· , 
nrn1eyfzey praw ie ku niemu nie niafz mi
łości •. żad-rlego. afoktu, prz.yw.iąząnia~ L~- . 
lk." .Powa ła n; ą za n ic fobie poczytafz, ltan 
t.w.0~. lekce fobi e ważyf~. i ztądci to pacho· · 
RZI, IZ tak J • · ' . 
k n. · a ~wo- .nun po trząsa fz, byle przy• 

ro 1~ka · · · • n1ała niewygoda fię przydarzyła, 
z porzucen· p ł · · fi ' . . 1em owo anta twłlgo zaraz J~ 

odzywafa, Zawfi:ydź fię twey nieu\V'agi, 
- a na-

- ' 

., . 

' / 

. ' 

ł . 

\ 
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a naucz fię na potym lepiey fzanować.~we' 
Puwołanie, i oAe gorąco miłować. 

'Punkt zgż. U waż nad~r śc 1 iły obowiązek, 
który .rrtafz , · abyś . w ftani,e twoim i Powo. 
łaniu 'aż do śmierci· tnvał fi:ateczoie. Wfzak 
to Bogu . P.rzy?biecaleś, i przy ,czynieniu . 
zwyczaynych s'labow uroczyście przyrze•: 
kłeś. Bogu :zaś uczynioney obietnicy do· 
chowywać, i dotrzyrąywać należy. Prze· 
t<i>Ż upomina Eltleziafl:yk Pańlki: Si .qui.d 
vquijłi Dąo, ne moreris reddere, displicet 'enim · 
ei in.fidelis, & .ftulta promijsio. Eccltm 5, 
Prawie ~rtykut to je!l: ·Wiary, iż każdy . 
'pod fu rnn ien iem jdt obowiąz.any uczyn.io.; 
1.Jych Bogu_ dochowywać sli.1how. zawfze . 
tak Kościol Swięty trzym.at, wfzys.c.~ tak 
Oycowie Swięci naucza li •. że Sz.koly Liber., 
tyno\v · fą ai, Habey wiary, zepsutego fu.
mnienia, którzy slubami potrząsaią, i lek· 
ce one fobie . ważą. Zawfae furow6 B6g 
ka1•ał tych, którzy mu ·uczynionych slu
~ow i. obietnic nie dotrzymywali . An~niafz„ 
jak mamy w Dziejach Apoftolfkich, maia· 
tek fwóy Bogu p~s.lub.il , i poś.więcił" , lee~. 
że 'potym on fobie przywłafaczył, i ukryć 
go chciał, wyrzucał mu. na 09zy ta~ową 
zdradę Piotr s,vięty Apoftoł, i Swięt;o. 

kradzkie kłamfi:wo: Non es .mentitus homini·-. 
bus. 

'. 

.I 

' 
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bus' (ed V-eo, i naglą śmie_rcią w o zach 
\vfzy ftkich zoftał ukarany. Nie ludziom a le ' 
fame~u B0gu kłamie,· Boga.·:zdradza, kto 
uozyniooych mu slubow nie_,, dochowywa. 
Jeżeli Ananiafz, co ty.lko ' doczesny ~aią-~ 
tek Bogu poslubq, że uczynioney Bogu 
obietnicy nie dotrzymał, -tak ciężko i furo• 
wo zolłal ukarany, o jako . dalek'o ' fu,row~ 
fzey l~kać fię ·· maią, kary ci, k~M~y , na 
wieczną Hu~bę w jalfowym ftan ie poświę· 
ciwfży. fi.ę Bogu, dariego Bogu ilowa"i 
uczynion·ey obietnicy nie .donzy nwią, lę· 
kać tlę maią , -aby na Dufzy wiecznie nie
pomar!i. O Wdowach, któt.e· raz. Bogu fwą 

'przyrzeklfz:y powściągtiwość, nazad fię cofa
ią„ i fwego· przedfięwzięcia odftępuią> n@· 

, pisał Paweł Sw1ęty Apoftoł: iż damnatia-
nem habefllt, quia primam .fidem irritam Jece- -
runt. Blifkiemi wi~c f'% wiscznego potępie· ' 
ni a ci, którzy raz przyrzeklf zy iłu żyć Bo· 
-gu w1akowym a:anie, nazad fię p;tym cofa
ią, i fwegp odftępuią- przedfięwzięcia: 1Wy
ftaw fobie na 'mysli niefzczęsliwy .ftan, o
~~go Człowieka, kt6ry podluą'· przypowie-
~ct Ju:zusA Chryft1,1sa, potzuciwfzy Swrę· 

, te Miafto Jeruzale~, ud.al , fię do Jerycha. 
W~adł ' on w r~ce okrutnych 1Rozboynikow, 
ktorz~ gq ae wfzyftkiego odarli i ob11a

żyli, 

. I, 

'• 
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, żyli, a rany zndawfzy, pół żywego, bez 
wfzelkiego ratunku i f poso,bu zoftawili, i ' 
onego odbiegli . . Tegoć farnego doznawaią 
ci wfzyscy, Którzy raz oddawfz.y fię Panu·· 

Bogu na fi.użbę ~ świątobliwym ftan ie, i 

w nim jako w Swiętym Mieście Jeruzaiem 

zamiefakaw fzy, a pqtym fobie . \V flużbie 
Bo!kiey ztęlknrwfay, nazad flę cof11 i ą, i 
do, grzefznego Jerycha, do złego, i zepsu-

. tego Swiata· nazad fię wracaią. Tacy ho.· 
w ienj pospolicie wpadaią ·w ~ęce okrutny<,?h 
,Dufz ludzkich Nieprzyiacioł •.-' wpadaią w 1, 

ciężkie pokusy, w nii:besp~ec2lne Kompa- · 
ńie i towarzyftwa,_ w n~der bl ilkie do grze

chu. okazye, ,\'{ których uwikłani, wfzelką 
· 'tra.ca poboźnoś:ć, i 'nucbowieMhvo ;. tracą· 

• , I 

. 'nabyte cnoty i ~alług,i, w Re~gii wątleią. 

a w .S.wiecie · l uciech'acb fobie zasnw ko
wawf~y; puf~czaią cugle złym 'aamiętno
ściom fwoim, i \V ciężkie zahrnąwfzy grze- · 
chy, giną częfrokroć. wiecznie na Dufzy, 
w oftatniey a prawie wido.czney njek.iedy 

. i . t~go Swiata fchodząc n.ieprlkucie. Roz .. -
maii:emi drogami Bóg .ludzi prowadzi do 
·Nieba, nayp".ót'rzęlmieyfzą więc j,eft rzeczą 
do' z.bawienia, obrać fobie ten ft'an, który _ 
Cz łowiekowi Bóg przeznaczył, i do luóre· 

· go ,g<I powołuiei a tlia brawfay, trwać w 
nim 

r, 

·. 

. Met19tacya dwudziesta. . , U 5 
· nim fratecznie potrzeb~ 'at do śmierci ' i I . . , 

z tey ci to ~przyczyny w oguł . upomina Pa-
weł Swięty . Apoftoł: Unusquisque in' qua 
vocatione uocatus · eft, in ea permaneat. Cho
ciażbyś był ani przyrzeka ł Pan~ Bogu, iż 
ma{':z aż do śmierci t~wsć w tym ftaniel. 
fuma miłość Dufzy twey, fzczyre pragni~~ 
n:e te.y_zbaw1e11 ia. do tego cię pr-ilwie nie~ 
woli. Ob'eyrzyi fię na początek Powołania 
twt>1•0. Ni lu: ·cie do · reoo Zi•romi?dzeni-a 

:> - ~ b ' 

nie namawiał , jalrnżlrnlwif!l\'fi~ to fi'.ało, , fam 
z .fi.:bie powziąld do niego , ochotę, i tym 
lc oó.cem jedynie ,ten !bm przyrąłeś, a.byś . 

I . ' 

był lepiey \v nim Panu BD5u . Hużyl, i pt:w• • 
niey Dufzę twą zbawił. Przez· cale dwa 
lata fiebie probuiąc i doświadczaiąc, fam 
u fiebie będąc przeltonanym, iż cię Bóg du. 

t ego franu powo.lał, i on ci przeznaczył „ 
~wi~te uczyniłeś sluby, i B.ogu przyrzekłeś .. 
w tym Swi \tym Stanie aż do śmierci o fwo
ie i o cudze fi:araó fi~. z~awienie. ;Nhts ifZ< 
tedy przyznać~ iż z Boga jdl: Powcłanilfł 
~ woie, jakążkol wiek b,ądz drogą.; ń ie J<tp, 
rnny, jako Bóg do tego cię· przywiodi fta„ 
nu, t_en tedy t6 J. eft A:an w kt6.rym ' i nrze2'. 

I ' J ,.. i; 

luory chce · lł:Óg ciebie zbawić. do niego 
_ Jlrzywiąz~ł doezesaą i wjeczną fzczęsHw"$i 
itwqią, łaiłr,i: i: pdmQ.cy (woie„ w j:iwne. ~.,._ . 
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dy niebesp ieczet1ftwo podałbyś zbawien ie 
twoie. gdybyś ten ftan qiiał porzucać, 

gdybyś g~ mia ł od ftępować. Okrom tego 
ftani.I n ie będziefz n1óg l z bawić Du fzi; two· 
ią, okrom tey d rogi, która ci w t y,m fra
nie. je ft od Boga przeznaczona, i ąną żadn ą . 

~ - miara nie trafi fz db N11~ba. Jeżeli w ięc k<>: 
chafz· Dufzę twą,; jeżeli m il uiefz zbawie• 
nie twoie, trway, w raz przyię tym fta n i~ .; 
irzyrrlay fię nieodmiennie flużby, . któ<ąś 
raz Bocru w tym fi:anie : p'rzyrzekł. ,pomniy 

\ b - 1 

. ,-;awfze na wyrok .Ju:zus.-. Chryftusa:- N ema 
mittens , manum ad aratrum ' Ei' respiciens r~· I 

tro,, · aptus · efl Regn:o Crretorurr:,, ' 
Punkt 3cł. Uwaz. zkąd zwykło. pochodzió 

. odftE(pft.wo własne.go powołania,_ ahyś ty'm 
.ła~w-lęy mógł uQ.mys.lić przynależyte fpo· 
!!!_oby do 'ftatecz negd przetrwania w f\vym 
ftanie .lttJs~a pi;zyczyna odftęp'ftwa w łas· 
n~go powołania, je ll: oziębłośc ducha. K ie· 
py; k~cr w duchu oftygnie, i w fiużb l'e fię 

_ Jif edytac9a dwódziesta. t J '! 
· ka , O:an f wóy porzuca, i onego odlłępuie; 

Wiatr plewy tylko porywa, pe łne zaś zi ar
na na boiowifku fię oftaią · Ludzie letni i· 
"". duchu Ófl:ygli 1 w llużbie Bożey 'oziębli, 
W których nabażeńll:wa mało ,· a <'.noty nic 
wcale, ci to tyllco zw ykli odpadać o'Ó f.we
go · pO\\~ołani.a, tych wiat~· p'okus. zwykł po· 
ry waq i unofić, lecz_, w duchu gorący, w . 

' 1ł u.żbie BqŻ..tly pilni, _ ci ~rw~ć zwy!di \'f/· 

fwy in -ft \'\ nie ·aż. do 'końca„ · Którzykolwie!Q 
Po\~o !anie fwa p.orzuQi li,_ od ~-ego. wfz yscy 
poczeli, iż duchownych i;z:ecz.y ~aniedby· 
'Ya li „ święte Exercicya byle zl>yć· odby
wali , czy tania Duchowny ch Kfiążek opu ~ 

fzczali, ·na -Medytacyach nie bywa!i,, na du· 
cho~vnyeh roz.mow,ach drzymali, potytn też 

, u Spowiedzi Swiętey l'Zndko. , u Kommu~ · 
n1 i ledwo l\i,edy bywali,· aa konit c do tego 

' przyfzli nięfaczęścia, iż sluby fwe p'ode· 

- ,J3ofkiey ąpusc~ •.. poczyna zaraz _ w rzeczach ' 
D uchównych fvpie tęlkn i ć, w Regularno
śc i 'fob ie przykrzyć' rozrywek fzukać. i 
pragnąć, Rząd i pofłu fzeńftwo zd~ią ·mu fię 
\?yć nieznośne, upomnienia nader przykre, 
Jcsobność mu cafo obmi„rzla. przetoż też, 

ptaw fzy; z łamawCzy Bogu uc~yniGne obiec- · 
n ice. powołanie fwe porżuć tl i . Jeżeli więc 

.c.hcefz dotrwać, w'Swiętym Powołaniu, tlui 
Panu. B9gu gorąco •. bądź nabożnym, Re·_ 
gul arnym, nie zaniedbiJy rzeczy -Duchow
nyc,h. święte z pilnością , i wfzelką wytwor
no.ści~ odbyway exercycia, z naywięl<fzyru 
ll abożeń_!twem do Swie&tych · ugęfzczay .5.„· 
lira·mentow, przez DuchQwny'h Kfiąg' pi~ ~,ilb,y;di1' _tyl~q j ii ~{i:lŻkolwiek podała okazyi· 
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Med!Jfacya dwT,fdziest~. . 2 .t 9 s Dzień Szósty 1 ' ~.I .: maxymy ·prawie niezbożne. Dawno d~· 
J1e czytanie, przez nabożne · rozmyslania, , chern odlląpili od świętych Reguł nafzych. 
poboznych rozmow, K.onforen~yi pilne Hu· / sluby połama_li, karnością wzgardzili, do 
chanie orzeźwiay, zagrz'eway ducha twego, Swiata przy lgn~li, toż i nafzego tow::irzy-

,1 a nigdy i ,naymnieyfza pokusa ~orzu_cenia n:wa odbiegli. . Jeżeli więc chcefz dotrwać 
powołania przyfl:ępu do ciebie mieć· ~1e b~~ w tym :rowolaniu, pilnuyże dobrze fumnie-
dzie. .2ga PrzyG,z;yna po_tzucenia Powoła· nia twego, fl:rież fię zepsu'cia., kochay fi~ 
11ia, bywa zepsucie ferca i wóli. Wa~lu. . w pobożności, chroil fię okaz'yi do gr~e-
różne, pozorne daią przyczyny odftęp!hva ~hu wiod~cycp, niebespiecznych Kompanii. 
od fo<ego Powalania, ale Sąd .Bo.fk:i praw· mo~no · p'owftaiącym f przeciwiay fię .Poku· 
dziwą odkryie Racyą. i nie -!nna fię poka· som, czy1i gwałt złym nami~tnościom, w 

· że, tylko ta: Iż wiele poz.yoliwfzy złym cnotach fię Swiętych ćwi'cz i zaprawuy U· 

namietnościom, i ik.łonnościom fwoim., w , fi:awiczni~, nie chwytay' fię nowomodnyc.ft ' 
złe z;brneli nałogi, w rozm~itych naynie- zdań i fentymentow, ~arodawney trzymay ' 

' · bespiecznieyfzych pokusach, fię uwikła~i • fię nauki świętey) oftróżnie fobie we wfzyft-
fumnienie fwoie · grzechami obdą~yli, for· kim po,ftępuy, a czę_O:ym i n:Jbożn..ym Sw~~ 
~e lka~ili, wolą zepsuli; ztąd chęć f\vobo- tyc;h Sakr?mentow używaniem utwierdzay 
dy. żądza wolnłeyfzego I życia. uciech i: fie- w dobrym. 'Trzecia przyczyna odftep-
tozrywek świat:a, przetb.Ż Słodkie jarzmo ft~a wt'asnego ·Powołania, . )eft chęć wol~o
J}l;WSA Cluyftusa ftało Gę- im nięznosnym,. ~ci, · i zły przyl~lad innych. Chciałoby fi~ 
pobożność Óbmierzłą. ztąd wolnieyfze z.da· żyć podług fw7y woli „ farnym fobą rzą„ 
nia, · famych nawet, Praw Boik:ch· błędlh~e' .dz1ć, nikogo nie Huchać, niirnmu .nie podJe
tłu·maczenij:l, Reguł i S.więtych Slub.ow po•. gać. i ztąd c\ to poiłufŻeńftwó i rząd po-
aar<la o, fwym powołaniu pi~i;wiey p.owąt· czy'ta fię za'nieznośny cieźar, k~żde rQfka-/ 'b J. I t- ' łl 

11·~wa111a, a pot,Ym .oneg~· odft-ę~~wo. ~ po1. , zy i dyspozycye nader 'przykremi być fi~ . 
mi~d~y nas wyfzh, ale z nas me byli, fu,. · ~daią, a Etan i powołanie właśne okq1tn15 
k.ienką Mi fsyonariką. fię pokrywali, ale du.· być fi~ mniema niewolą. ,N a innych fię pa• 
~h.a M.if~yona~tkiego nie roii:,,li, obyczaie goł'- trzy, ie nie jeden fwe porzuci~ powołani•„ 
fząoe drugich„ p.oft~pki. ro"'wiązłe, zda~ia, ·· for;u-
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fortuna mu pofłużyla, dobrze n;u fie . wie~ 
dz ie: Oto pokusy do odftępftwa l'w~go po· 
\"11ołania. Ale nad wfzyftkim dobrze fie trze
ba· zaftano.wić. . Nie ma.fz prawie na· świe- ' 

.·cie- Człowieka, ktÓ'ryby pod rządem i po
ffufzeń!hvefu nie .zu!l:awal, któż jeft komu
\>y fię wfzyfi:ko podluo woli jego wiodło. 
·Prawd-a · Ouży' niektórym wychudk~m for
tuna i fzczf.:ście, lee~ czybż im to; co do 
zbawi~nia -P?inou, czyliż tym fobie Nie· 
'bo zakupią, a na cóż fit; przyda CŻIO\vie· 
kowi, chociażby cały świat ofiągnął. j.ężeli 

111edytacya . dwódzie.sta .Jzesza zz.l. . 

. boia*nią B~żą onego u~y'way, a Bogu lluź 
· wiernie i fiatecznie~ 

\ r 
' - , I 

MEDYTAGYA XXI. 
o Slitbźe . Ubóstwa. 

punkt„.1wszy . U waż z jak wielu miar fza. 
cować powinieneś Ubóftwo · Swięte, ktÓ• 

re Bogu sluqowałeś. Zdaniem Ambrożego -
Swiętego, Ubófiwo naypierwf.zą je{~ cnotą, 
\y porządku innych cnót świętych, i .nie-

· Dufzę fwą ftraci? . O jak wielu f zez eś cie 
i· śwlato,wa fortuna na \I. ie ki zgu bila! „ p0• 

-radź fię śmierci, i famego fumni~n1a zapy• 
tay fię, jakbyś też wolał umit-rać, i. na Sąd 
Eoik1 fi~ pokazać, czy w ich .'blawatach, 
czy trŻ '\'.. ubogiey M1fs.yon:1rlkiey fukienc;e. 
Aleć i nie wfzyfi:kim na Swiecie fię fzczę· · 
ści i powodzi. Czy ma.toż takich, którzy_ , 
do o~atniey przyfzl'i nędzy, drudzy w gno- . 
iu i· ba,rłogu życie fwe _ !kończyli, byli ta- . 

' jako i<.h Matką. _Ubóflwo oddala z 'fercą 
zamilowarii-e rzeczy z1emfidc;h,-udryws mysi · 
Cz!o~ie.ka od próżuości światowych~ a prze· 
nu si one do mi !Ości rzeczy 1 N iebielkich. 
fprawuie _wzgardę ' rzeczy doczesnych, a za· 
miłowanie \Vie-cznych, wykorzenia z ferca 
pychę, i wielkie o fobie rozumienie, któns . 
za zwyczay przy ś"Yjatowyrp blafirn·· wią· 
Ż·ać fię iwy klo, a ząfaczepia pokorę, od · - . 
ty1iącżnych około rzeczy dqc-zesnyc;h ~ro-, 
tkow, i zab'iegow Człowieka ·wolnym czy. 
ni• a prze-z ·to 'ftaie. Jię . Człowiek" 'fposob- t 

nie~fzym _ d~ rzeczy duchownych, "do na„ 
bycia Chót, do poftepku w do1konałości~ . · 
Jako Pielgrzym .zrzuc;wfzy .z Ciebie ciężkie 

' ' -0y, co fobie z rospaczy śtnierć gwałtowną 
zadali, ·.nikt wiedzieć nie może na coby 
przyiśĆ' mógł, nikt nie zgadnie, do którey
J:>:y należar liczby. fam rozum każe pew-

- n1eyfzyc~ trzymać ffę rzeczy: Za kawa: 
Jek chleba, który ma fa, 'Bogu dziękuy, z 

• boi a. 

· 1 

' tłumoki• Tp1efznie. w drodze pdfi:ępuie, i 
pr1'dzey na lllip,_yscp fobie.zarnierz1.m1ym iła': 

wa, • 
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wa, tak też Człowiek Duphowny przez· 
Swięte ubóftwo złożywfzy z fiebie c1ęzali 

' doczesnych zabiegow i kłopotow, wfzelld 
afekt, pragnienie i chęć 'ku rzeczon;i świ~
towym z ferca wyrugowawfay, wfzyt k<,> 
dla Boga opuściwffy. lżtty · i fporzey w ~ro· 
Ćł~e· do1konał.ości poftępuie, i ,pr~dzey onę 

- ofiąga. Dla tego też Pan J s;zus 1\'lłod~.i e
niafzkowi ,' o dofitonałość pyt.aiącemu fię 
powiedział: feżel~ chce/z by,C dojkońaly, idź 
przeday wjzystko, ca, majz. a ro:::day ubogim . . 
Math: 9· i indziey. Jcteli fię ·kto, pniwi, 
nie ~arzecze u-jzystltiego tego, r:o ma, nie ma. , 
ze być Uczniem moim. Ty fam jak prfttlco 
porzuciwfzy światową próżność, zacząłeś 
być ubogim, oatychmiaft milfza ci być za. · 
czeta Aw.ią~obliwo#. milfze Powołanie, i 
czu teś w fobie nierównie więkfzą, niżeli 
przed tym. chęć Ruże!lia Bogu. Radix omni· -
um maiorum cupiditas, mówi Paweł · S"'ięty . 
. Prag-0ienie rzeczy doczesny~h, <:h~ć do Ś'fia
ta, :!ądza dofi:atkow i 2biorow, to zrzód1o 
i 'początek wfzyftkiego złego; bo jako mó-' 
wi tenże Apoftoł: . kt~rzy chcą ' być bogatemi, 
UJpadaiq ·u/pakuse. i w fi:dto diabelfkis, i w 

'PrtJgnieni~. wielorakie .fzkodjiwe, które pogrtl· 
• ' iaifł C,złowieka w 'przepaś ii i ~ątraoenie. ·i. 

'Tim.Qth: 6to. Obyśmy m1"dzy fobą n}gdy 
I byli 

., 
\ . 

. I 

1· 

·, 

, Medytacya dwudz.ź'esta .Jwsza · 2z3 

~yli nie widzieli jawnych t~y prawdy dowo· 
do~, i. ża~oś~ych Prz~ld~dow., .' Sfukanie 
~ nadwen.;zen1em fumnien1a prozmych, ba 
J niebespiecznych u Swieckich Ludzi przy· 

· iaźni i znaiomości, pokątne i tkryte }corre· . ' 
spondencye, z flftatnim ftanu i Powołania 
/~ego up1odJentem czynione kweft_,y; frymar. ' 

,. ~1.!_~Snego nawet powołania odft~pftwa 
~ porzµcenia, azaliż nie z tego w.ypływa-
1ą zrzódła'? Od tego zaś wfzyftkiego dale· 
kim hędzlefz, gdy fię w ubóftwie Swiętym 
2akochafa, i. onego fię rózi1~ilutefz" Ub6-
ftwo świę.te, to ma do f1ebie, że nie tylko 
pychę .żyw.ota w nas umarza, ale też po· 
żą·dliwość oczu od nas oddala dwie nay-, , 
\Vlękfze do złe~o ciągnące ponęty. Ale po
czątek i .koniec życia nafzego, naywiękfzą
by miał 1by9 pobtidką zakochania fi" w u
bóftwje Swiętym. Nihil intulimus in hunc 

· mundum, mówi Paweł Sv. ię'ty, haud, dubi-
. 'Um. quod net; pujferre quid pofsumu~, 1. Ti-· 
moth: ófo._ -Uhogie,miśmy fię narodzili, u- ' 
boPie · • · , · r. ? _nu tez 1 potnJ?zemy, nadzysmy , wy„ 
izli z · M · r. . h • zywota atek na1zyc , nadzy tez 
do Wnętrznośc~ ziemi powró~ietny, .nic z 
fobą 2 te~o świata na tamten nie poniefie· 
my: pou_pogu więc żyć ~am należy„ jako 
tenze upomina i Apoftol Swięty .: Habentęs · 

- p · ali-
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alimenta, Ł~ quibus tegamur, hir 1contenti .p„ 
mus.' N a cóż ci fię, przyda, chociażbyś nay• · 
wi~cey fkarbow, i bog<Jć!w na ś_wi~ie_ po.: 
fiadał, kiedy to wfzyftko w godzmę -sm:erc1 

·porzucić musrfz'? a im wi~cey do nich p_rzy

wiązania, affektu1 miłości .mi~ b.ęqz.'ef~ 
tym wi~~ey w godzinę , śm1erc1 ~br~p!e~1a 
Dufzy, i gor:zkośd doz..na_fz. , Jl!z.es sw1at 
<>puścH, światu już umar(~, Bog·~ farnego 
2 a cząftkę i dziedzictwo fobie obrałes. Tne·. 
ba wiec; aby i · świat tobi~ był. umarły.!17-
abyś i~ż ni.c na świecie nie. miłował, ~o ' 
ż.adney rzeczy ferca twego nie przy"ładał. 

T;zeba żebyś niczego nie żądał, ani pra-
.., ·gnął okrom farnego Boga. Ale ach: pożal 
fię Boże, żyie jefzcze w ·tobie świat, ~a 

. pozor go tylko opuśpileś, ale fęrcem od me

go nieodftałeś:, do nikczemnych przykłe-. 

, jafz fię r~eczy, . i do nich fer~e twe przy„ 
wiążuiefz, dtifza twoia pała ząd.zamt rze-

. ~zy doczeimych, uftawni~ n.ieug~fz~ne vi , 
, -tobie przesuwaią fię pragni1::n1a mienia, n~~ 

bycia ,'tzeczy marnych, !krytych nawet t 

t'ai'emnych do tego uzywafz śr~odkow i . 
fposobow,' a tym· nie tylkb slub Bog~ u
czyniony Swięcego Ubóftwa, gwalc1fz, ale 
też nayiftotni~yf1zą franu i .pow°'ania tw.~ 

· ~o durhownego , przefic;p~iefz obl1gacylł t 

po-

I I 

I • 

· lf!edytacya dwód_ziesta .J wsza a 25 
P0wi.nność. · Po1;nniy na to zawfae, co1 na.,, 
~ISał Psalmifła ' Paniki: Me/ius efl modioum. 

JuJfo. fuper diuitias peccatorum multas. Psa I: 
36 .. Uczyń tylko colwlwiek-uwagi nad nie-
2l1cz'onemi kłopotami i niezmi'1rnemi tru. 
daini 'ludzi na świecie zoftaiących, Gospo
dar.zow, Kupcow, ba nawet i dorłatnich Pa
łlo_w • . O jak _wiele o~i ponofzą '! o czego,, 
Ont nie dozna1ą ! boiaź1;i„ niespokoy·ncści, 
zgryzienia, f~asunko\1(, pracy, piewczasow •. · 

·P9rów11ayże ' z, tym wfzyfhilll fpol~oyności. 
iycia twego, \volny~ . od doczesnych frasua.< / 
~ow ~ . ..,dalel•i od zgryzliwych ktopoto..y. O. 
Jak daleko , bł(lgpfbwie1ifz.e jeft Ubóll:wo 
two!e, daleko lzcz~sl'iwfzy jefreś w twym, 
ftame przy t.niernośc i i fi:czupłości nad św'ia-
ta bogaczpw ! Dzi~((uyże Panu Bogu, żo 
cię wyrw~ł z burzliwego morza świata te

~o, _ż1t c}ę poiła.wił na bespiecznym porcie 
2yc1a duchownego, caluy z pociechą tę ·gru-
bi:a li k . ,, ' ' ' 

'li. 1J nią; Jl tora cię pokrywa, te ubogie 
ściany k • · . · · 

. • tore Cl SWlata Widzieć nie daią r, 
~en Próg 'domowey fórty,, za J<tóry wfzecfł
. zy, Wolny od zabiegow o nikczemny ma~ 
1,ąte~ 90dkie i fpokoyne pio..wadzić' możefz zycie, 

) Punkt . ~gi. Uważ . ~rzec~d~wne· Ub&fiwo 
li:ZUSA Ch&y'ftusa„ które w całym fwym 

· '.. Pij · nay-
•' 
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ł · · , fi d Niebie · · 'ć _ nayświętfzycp okaza zycm, ~bys u~ o . m111ą ma1ętnos . Nad wfzyftki& tk.ar· 

nasladowania w tym przykładu Je'go pobu· ~y . 1 hogac~wa S~i~ta tego, fzacuy' fobie 
1 d~ił i zachęcił. ·. Byt .cJn bogaty, jako mó· , Wi~t~ . . uboftwo, kiedy fam Syn Bofki i 
' \vi Apoftoł Faweł Swięty, a prz~c1e dla nas Zbaw-1c1el nafz, tak one uczc\t, f-rym przy--

ftal fie ubogim. Mógł przyiś,ć na świat w k.ładem poświęcił, i \[wą nayką onę zale· 
widoc~ney okazałości, przec\e w Betleem· cił. Potłuchay jeno Swi~tycrh wyrokow Je- , 
fkiey ft.aience, mię9zy bydlętami z ubo· go; Biada wam bogaczo"'l! mówi on, /a-
żuchney- narodził fię Panienki. Ubogo , na-· t.zozey l~ie.lblqdowi przecisnąć .h przez igiaini 
rodzoń'y, ubogo. wychówan~, Ubogim żył ~cho, mzetz bogaczowi wniść do Królajłwa Bo-
zawfze, a.ż do śmierci kriyżowey. 'Ani :::ego. ' Blogoflawieni Ubodzy W-duchu, a/bo-
dz.ierżawy, z któreyby fię ~yw1ł i przy~ UJŻe':' . ichje~.~róleflwo N i'ehiejkie. Wij,'ktÓ• 
odziewał, ani Domu, w którym by miefzkał, ~z~s~ze opus.ez/z wfzystko, /łokroć ·9dbierzocis, 
ani mieysca, i kącika własnego, w którym- z zrw_ot wzeezny o.ftqgniecie. ' o jak różne 
by głowę {klonii: ~ie m1eL Póyrzy_i na 2dao11a- Swiata, ~d wyroku J1.tzusA ChryJ 
Jego Matl<ę Naysw.1'ętfzą, ale oraz nayu· fius~ · Sw1at _za ~zczęsliwych tych _puczy· 
boifzą, na Jego' Ucznłow ~pracy rąk fwo· ta, kt~rzy, w ' doora doczesne, w bogactwa 
ich żyią,cych Rybako,w, na Jego pier.wfzych " qb1it~u1: . . Beotu'!' dixerunt populum, cui hac 
N as\adowcow ,' którzy znófili maiątki f wo• sunt• · ktory m ~a nic~ym nie fohodzi, we 
!~. one do nóg Apoftollk 1ch rzuca.li, i' włas· wfzyftko obfit~ią. ·Tych zaś z a niefzczęsli 
ności fwych wyrzekali ~ę. Idźże .nagirn wych pocHt:J, temi .,,_pogardza, którzy ~ 
i .ubogim· za_ nagim i ub,,gim ]Eźus'EM, 11a· nędzy,'w niedofi:atłrn życie . prowadzą, 'kto· 
sladuy w ubóftwie Nayświętfzą ~atkę Je• rym .na wielu rzęc~ach, i potrzebnyc.h na· · 
go, Swiętych Apoltołuw i pierwfzych o• Wet .fchodzi. Jii:zus zaś Chryftus biada 0 .:. 

.wych Chrze~cian .• . Ducha Chryfr~owego :ow~ada tym, którzy fą bogatemi, błogo-
pełnych, l~tórz.y maiąc fiE; za przychodnipw, a_wi~nemi zaś być, głosi ubogich', a co 
· p· ' · ł 1· n·1a naywiecey · ft · ć · 1 1elgrzymow na tym sw1ec1e z up e . . _ • . !las za anowi powinno, 3'eft to„ . 

" · I ' d • · 1z Zbaw1c· l , . .. nawet dobr wlasnyr h. z w~se c:m 1 ra osc111 . •e wyrazme ·opowiada, że nader 
'ponofili„ wiedząc, iż lepfzq i trwalfzą W trudno Jeit bogatemu być zbawionym, tru-

Nie· dno · 
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I,._ 
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d'no Niebo. ofiągnąć, ubogim zaś Niebo za
pewnia t one im wyr~kiem fwym ńiecd

wotanym zabespiecza, ·ubogich, jako• i:nówi 
Jakób' · Swięty ApoCfoł, obrał za dziedzi
cow Nieba: · elegit paupores, hceredes .Re!!,ni. 

. Cap: 2. Pbtwi~rd,zH tq wfz'yft~o Chryfl:u~ 
pan1i'ętną ową o Bogaczu i Laż.arzu przy- '1 

·powieścią: Byl prawi Bogacz, który· wfzyft
k~ego miał podofl:atkiem, bogato fię O: roi f~ 
wfpi!niale ·co dzień biefiadował, alejakiż jego 

1 konie'C '? /JtJ.ortus es diues, & Jepultus · •ft in 
infern.o,. UllQg' zaś Łazarz _od-rt7binaril1 ze 
ftołu ~ogacza fpad a\ąe.erni żywił fię. u drzwi 

jego le~al, wrzodami osypany, ale po-śmier- , 

ci „ na. łono Abr.ahamowe zaniefionym iofrał. 

" Pe~nie ci fię podoba tak fzczęsliwy lwnjec 
ŁaEarza • . pragniefz , go. i onego fobie zy
t-zyfz, tl:awayże fię ubogim w duchtJ, kc;>· 
ch\>,y fię w Swiętym ubóftwie, któreś Bo-

, gu, slubował , · Ciefa fię i raduy; gdy ci 
- 1 priychodzi · doświadcz,:lć flrntkow onego, 

gdy ci· przychodzi doz11awać jakowyy.h nie

wygod, niewczasow, jakowycb w rzeczach 
nawet potrzebnych niedoftatkow, tym fi„ 

~ • i:; 

ciefz, i fe rea fobie , dooaway, iż zapłata 

twoi a. obfita jefr- w Niebie żgotowana , · a 
tiawet-- i 1 na tym jefacze świecie, i w ~ym 
-życiu, za to, źeś wfzyftko opuścił_, j, za u~ 

bogim. 

- \ I' 

r ' • 

,1 
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hogilll pofaedł·eś Je:z~sEM, , fi:okroć '' odbie· 
rzefz, · jako fainż.e. przyrzekł JEzus: Vos, 
qui reliquiflis. omnia, C7' fecuti eftis me, cen
~uplum recipietis. Oto jak: obfita zaplata~ , 
Jak wielka nadgroda Swi"tego Ubóftwa! Nie 
'Y.iele podobne> na świecie opuścilęś, nie 
Wiele porzuciłeś, a tak wiele ódbierafz, tak.; 

'\Vie le dol.tai ef z, tu· rt,ókroć .więcey,'niżeliś na 
św recie miał, a po śmierci żywot wieczny , 

A jeżeli et fię przykre. i cii;;żk!e być zda
ie to Swiętę Ubófrwo, na któreś fię ·Bogu 
poświęcił, poró.wnay je trochę z w_bóftw.em 

· i niedoftatkiem tylu h1cizi . na świecie bę· 
tlących, a pewnie fię zawftydzifz twey 
2byt01~y delikatności i pieikliw~ści. O jak. 
wielu nie już Wieśniakow. tylko, ale na· 

· w~t ~ dobrego 1:1rodzenia, piękney ~ami Iii 
Ludzi w nędzy i mizeryi życie fwe prze-· 

· pędzaią, na wielu powierzchu fię coś świe· · 
ei, lecz pełno wfzędzie u nich · ni_edoftatkµ

ci~żkiego,. fplend1da u nich mizerya' a ty: ' . 
z łafk.i i · Opatrzności ,naywy.żfzego · Boga· 
mafz w tym ftanie twoim ze wfaech miar:. 
uczciwe i1 dobre pożyc·ie·, wygodne pom'ie· 
fzka~ie, przyftoyne odzi~nie, wedle potrze-' 
b~ 1 O:anu twego wyży~.ien.ie,, 9 · czegoź 
wręc~y pragnąć i· ż~dać możefz '? wfz.ak~ 

1 f'J.On tn abandantia~ cujusquam · vi,ta ei us ejł, ex, 
his . 

• I 
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his qua pofsidet. · Lucre: I 2. , Prawie na nas , 
fię prawdzi to,_ c~ powiedział A~of:toł; Ni
hil habentes & omnia ,pofsidentes, co Gufz'na 
potrzeba wyciąga, a czego rozum i cnota 

' nie bróni. ' Jężeli więa tylu ludzi na świe-
cie ciężkie niedofl:atki ;inofzą z musµ, cze
muż ty małe zdarz\liące fi~ niewygody nie 
znosifz z cnoty'? Oni popof.zą n~dze i mi
z~rye bez zafługi, ty lękl\ie .niewczasy fi:a„ 

- .ray fię zn~fić" tak, jak' przyftoi, dla Bo„ 
ga z nadzteią obfitey_ zapłaty w Niebie. 

Punkt _3ti. · U waż, jakie byó powinno to 
twoie Ubóftwo, któreś s'lubował ,, aby Bo-

r ' ' 
gu ' było miłe, a .tobie zafług~iące. Nay~ 
przód tedy powinno być w duchu. to jeft: 
żeby nie przykła.!Jac fe;rca,, ani go przywią
zywać do rzeczy · doczesnych czy to dra- ' 
gich, czy podły'ch, czy ' wielki_~h, pz,y ta 
-małych, ni~ mięć żadnego zhytniE;go affe„ 
Inu i przywiązania do niczego lu boby to .. 
było potrzel,1nym. alboli też z,bytnim. Nie

.pożądać ani pragnqq rz.eczy doczesnych, ą · 

zwłafzcza próżnych •. zbytnich i Óiep.otrze
bnych, bez J{tórych obeyść fię można,, a 
dopier9ż tych, ' które fi~ z. ftanem ~ włas.· 
nyrn powołaniem nie zgadzaią. Doqrze na„ 
pisał Bernard Sw;ięt~: N ie Ubóflwo. ale mi· 
łość Ubójłwa cnotq jęjł. Y Auguftyn Swi~„ 

I 

I ' 

ty„ 

I i 
/· 

. . ' 
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ty: Pauper Dei zn animo. tfi, ·n~n i~ facculo, 
. ,non attendi~ Deus J acultatem, Jed cupiditatern. 
Y dla tego to Pan Jffizus błogofławion,emi 

. tych tylko · nazy~a, którzy f !!. Ubogie mi w _ 
duchu; Beati Paupcrąs fp iritu: im tylko Kró
lewftwo ~ie biefki~ obiecuie r przyrzeka. -
Czy może 'by6 wi~kfze ubó!fwa i niedofi:a._ 

~ ' 

ttlk, jak owych to ' po ulicach włóczących 
fię Zel:>rakow i Nfldzarzow'? z ty~ wf'zyft· 
kim ani przed 8ogiem. ani przed luc;łźmi 
nie popł?ca ich ubóftwo jedynie dla owey 
niepomiarkowaney.~ którą pałaią. · dobrego 

· mienia chciwości. , Dalekiemi wiec fa od 
prawdziwego Ewangelicznego Ubóftwa ~wi, 
którzy lubo/ w ubogiey chodzą fukni~ ubo- ~ 

' g~ żyią, nic nie pofiadaił!, ferce ich, jednak 
pełne jęft żąd~ i pragni-er\ r~eczy doczes· 

, riych, pod pretextem potrzeby za frafzka· 
mi fi~ t1biegai!!•. do marnych nawet i barzo 
błahych rzeczy barziey force f w~ p,rzywrą
zuią ~ niż ludzie światowi do 'nayw_iękfzycb 

· hogatl:w i lkarbow.' Pozptóre.: Ubóftwu na· 
·· fze powinno fię okazywać w . tkutku,,, i w 
rz~c~y famey. „ tak ż.~byśmy · nie tylko, tie 
~ieli wolą i dyspozycyą ferca,. iż wfzelki 
n'edoftatek, ' lub . niewygodę, któraby fi~ 

, zdarzyć i przytrafić mogła, · c,ierpliwiebyś
my zniesli, ale też żebysmy W rzeczy[~"': •I 

me.y 

' 
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..,ey {Jrntkow Ubóftwa doświadczali, w rte· · 
czach nawet poti:zebnych niedoll:atku jako
wego d<?zniwali: !'iewygodę jakową czy 
to w odzieniu,, czy w wikr <'! ie, czy też w 
pomi~fz.ka~iu znofili. Ubóftwo a lbowiem 
z i(Łoty f woiey, ma i n1 .ieć powinno' jako· • 
wy niedofl:atek, ina.czey Ubófł:wem nie hę· 
cizie. Kto bowiem kiedy tego, któremu 
na niczym nie fchod;i;i, niczego mu nie brak 

ubogim nazwał'? N a pozor wii;c ~ylko bę
dzie nafze Ubóftwo. oole obłudne, jeżeli 

łey będziemy pretensyi. aby nam na niczym 
11igdy .nie brakio, abyśmy wfzyltko mieli, 
czego tylko potrzebować możem. Zapraw
dę takowe Ubóftwo prze<;:hndziłoby doftat· 
ki naymaiętnieyfzych na św(ecie ludzi. · Bar· .' 
zo więc prze~iiwlco święt~l}lu Ubóft:wu wy-
l<racza1ą ~i. którzy na z.da'rzaillće fi~ w 'po· 
spolitym pożyciu . niewygody, w rzeczach 
potr~ebnycb niedofi:atki , fzemrzą. narzeka
ją,. wfzyftk1ch,fposobow, nawet przei świę· 
te R~guly za-bronionych 'na to używaią •. 
żeby .im na .niczym. nie fchodziło, a tego 

I ' 

.doka-zać· nie mogąc,, fmutkiem _fię '·dręczą, '. 

uty&llią·~ Tracą tacy wfzelką zalługę świę· 
te-go ubóft:wa, i na wiele złego farllocbcąc 

fię narażaią:.' Potrzecie:· Slub Ubófi;wti s,~ię· 
te~-0, ~óryąmY' B·ogu 1;rnzynili ; obowiitz'u-

1 · ie 
, 1 

' . 

\ ' -. 
l . 
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f-e nas do reg0, abyśmy we wfzyfl:lfori tłu· 
fzną i rozsądn'ą potrzebą fię m1~rkowali i 
rządzili, rz~~za.mi ·pró~nemi i zb)'.'tniemr 
fie .nie obkładali, ciekawych. d\vornych. i 

, ~~iatówycli nie 'fzGtrnli, a i w 'potrz;bnycff 
naw~t .okazałości i. prpżoości fię Jtriegli. · 

' Skromność albow.iem fi:anu rafzego, wzgM·. 

da świata, i w tych nawet ;·zeczaeh oka· 
zywać fię po'-';'in_na, których w p ·~ żyĆiu 11a
fzym potrzebuiem. ·Na ubog•ego J11:zusA 1 

cztifi:o oczy ' narze obracay my, l1bog1 1ż y · 1 

wot Jego częfto rozmysh1ym.y, a pewnie fię 
od niego· dotkondego ,Ubóftwa ńauczt:mS< ~ . 

. '.MEDYTAGYA XXII. , 
~ S l u b i 'e Po s ł uf Ź e 1i/ twa. 

.pun~~ .łł8Jszy. ?waż- zacnośd :PoBuf~eńfi:~va . 
· , Sw1ętego, ktore ztąd ma oayw,1ękfzą f wo· 
ią zaletę, iż . Pan- JEżus o.ne faczegulpiey 
um_iłowal r bo lubo on ·wfzyftktch cnót był \ 
wzorem; zdaie Oę jedMk, i.ż poRufu:ńftwo 

1 było wfzyftkich cnót 1 Jego fondamentem. 
z potłufzerirtwa ofiarował fi~ przed~ieczr.e· 
ll_lU Oycu, żeby z Nieba na · ziemię zftąpił. 

Zycie doczesne . zaczął, n~e żeby fwoią. 
ale .10ycowfką pełnił wolf!, dziecinne . Jata 
fwo1e w poflufzeńftw1e Maryi • Józefa tra7 

· · wił, · 

' T . \ 
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wił, w Ogr9ycu nic nie chciał. , tylko co!Jy 
około niego Oyciec Przedwieczny rosporzą
d.ził, w męce na ·koni~c f woiey ftat fii; po
flufzriym aż .do śn;iierci Krzyżowey . Jawny 
nam oto dal Cltryftus prz~.kład pofłufz-eń
ft'!a, · abyśmy go nasladowali. -JeżeJi On 
prawym będąc Bogiem, ubożuchney Mat
ce fwey, fwemu Opiekunowi, a co więk· 
fza i niezbożnym nawet . Katom i opraw-· 
cc,rń był potiufaoy, jakoż my ltidźmi nędz· 
nemr i grzefzoemi·b~dąc, Człowiekowi dla 
Bqgs, BofK.:e mieysce zaft~pu iącemu 1 Je- · · 
gu na z;emi urz~d- fprąwuiącemu. poddać 

· fię i onego tłuchać ociągać fi~ b~dziem? Po
fl_ufzeńrtw.a oąm jedna z.alługę .. Ba-nie tyl
ko wfzy(tkie dobre: uczynki prze.z po11u
fzeńfl;wo. .ftaią fię przed ,Bogiem waźniey. 
fze i fzac;ownieyfae, ale. nawet ~e fprawy, 
które 'podobno nicby były ni~ ważyły, dla 

r , tego fa mego, Że one z potłufzeńftwa czy
nie my, miłe i przyiemne fą . Bogu, Po1lu-

, fzeń'ftwQ pne -poŚ\vi~ca~ i osqbliwe świąto
bliwości znamie na''nie. kładzie. Pomyslże 
tu fobie dla prawdziwey ducha twego pocie
chy, jak wiel11 też .. różnych fpraw w c~lym 
dniu odbywafz, wiele ' na tydzień, wiele na 
miefiąc, na ~ok cały'? Jeżeli każdą z nich 
$wiEZtym pofłufzeńftwem, niby naydrożf;ym 

· żio-
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złotetn .zdobifz, o jak wiele' fobie zaRug je· 
dnafz, jak w ielk'ą nadgrodę, jak kofztownl! 
W N1ebie .wyflugu.i~fz fobie Koronę! a nawet 
i w tym jefzcze życiu _poflufzeńfl:wo twoi, 
będzie.od Boga płatne; bo.przez nie fprąwa· 
dz1fz na fiebie łafki Boi.kie i na· wfzyftkie 
t\~oie fprawy · ści'!gni"efz Bqikie błogotła-

' wień!l:wo. Te ~albowiem zamytly, te zaba
wy i Funkcye, do których fię wykonania 
z- potłufzeńfrwa mamy, Pan Bóg fzcżegul
nym fposobem zwykł blogofławić, i one 
fzczęścić; gdyż otie z-a fwe wł~sne poczy
ta; bo ·na. Imie Jego, na roikaz· i 1łowo Jego 
.czynione bywaią, przetoż też do ~ich fit 

- fzcwgulnym fpcisobem wfzechmocną fw11 
,ręką przykłada, <;:złowieka w_ riich pofila, u. 
twierdza i on.emu dopomaga. Przeciwnie 
zaś nie}loHufznych nie błogotlawi Bóg, .ani 
im pomaga, ich krnąbrnośc, hardość, i za. 
diięty upor na to za·Iługui!:, J;Ż fię Bóg od 
nich oddala j USUWa, pomocy im fwey U• 

n;iyka. NiapoflLifzni, r -f wey zwie·tzchno· 
ści fprzec'iw1aiący fię, fą to, jak ich Pismo 
Swięte nazywa: Ft/ii. Belial fine jugo, twar„ 
dego kał~u. Tacy we \\fa-yilkim fwą fi~ 
chc11 rżądz~Ć wolą' fwego tylko chcą au~ 

' chać rozumu, z wielkiego o f'ubie . mniema· 
nla i pr~epychu mkomu p~dlegSić, nikogo , 

· tłu-

" 
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g(,<!hać nie rhcą. przet~ż też ich Bóg cźę• 
fl:o upokarza ' i .zawfl:ydza, wpadalą oni w 
fzkaradne błędy i grube omyłki ; w zawi
klan ia i z<ipl-ąca~ia, w niepokoie funmienia 
i pom1~fzania. , Sluchaymyż więc · nauki A· 

poftołl;ł Pawła Swiętego. fluchaymy upo· 
mnien1a J e.gu: Obedite prr:ep~fttzs vejłris. Bądź-
cie p(.>Auf~ueroi Przełożonym wafzym; boć 

to 001 czuwaią nad .nami. wiedząc, 1 iż za 
nafze D~1fze~ za nafae poftępki. za nal'zl'ł 
Życie Bogu będą . mufieh crtjdać śc1Ry ra
chunek. ut c!'m gaudio hoc Jacia~t, & non , • 
gęm~tes, a.by z ochotą i, wesołością dosyć 

czynili powinoościQm urz~du f wego, wfae.· 

Jakie .około .nas-. . tak . względem ciala, j~ko 
też wzgli:dem Dufzy odbywali ' ft:arania~ 

Zaprlłwd~ być potlufznemi fwym Prieło~ 
\żenym. kh wit:ruie iłu.chać rofkazow i1dy· 

I . . . 

· spuzycy1, na tym dobro nafze Duchowne 
' \ . 

) dm:a""8.ne zależy. , Cóź, bowiem nam ro· 
fkazuią. Izali nie to, . co nam do zbawie. , 

nia, do poświęceni~ D,ufz naftych 1łuży { 
pornaga1 Jch około •nas rozrządzenia, i dy· 

, spozycye- do czegoż zmierzaią '? Izali 9ia' 

d~ .tego. abyśmy FL!nkcy~qi nafaym d~
s.yć czynili.• obowiązki i powołani,a · nafzego 
peł~ili. U rz4CdY. nam. zlecone wiernie f pra-

, wo.wali 'l . Jeżeli nali upominal;i, przeftrze„ 

~• gaią. 

; . 

I 
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gsią. · czegoż w tym fzuka1ą'? iz~li ', nie te~ 
go, abyśmy' fię ż tego h1b owego dcfe),tu 
puprawili, tego lub, owego, o~rowu pooie· 
chali, od tey fię plrnzy ilo dó _złego wiodą„ 

ce.Y. usunęli•, tę lub ową pafsyik~ p-rzeła• 
mali~ O jak wielkie w tym dobro. nafze„ 

jak obfity -poiytek ! Aleć i caien:m naw~t 
Zgromadz7nru wiei~ na~ tym zależy, żeby 
jedni dru.gich fiuchali, i onym podlegali.. 
Bez rządu, bez dobrego\porządku, czy llłO~ 

ż~ ~ę ofi:ać Zgromądzenie? żadna Duchow· 
na i Sw'iecka f połecznośó bez tego fiiać i 

. trwać nie może; bo gdz.ie nie nlafz, rządu, 
pqrządkq, ~am zamiefzanie, BabiloMka kon'· 

· fuzy{l, zaklócenfe, rozerwanie, n'iepokóy„ 
a to i µayświętlze towarzyfrwa nifzczy i 
n . .1ym1ie. Zaś gdzie nie mafz poRufzeńftwa• . 
podległości, gqzie . nikt Ruchać nie chce„ 

gcfzie każdy chce czynie,,, życ podJug fwey · · 
woli, podług fwego widzimi. fi~, " czy mo- _, 
żeż tam być rząd, i dobry' por_z:ądek 'l Za-· 
dną miarą. Sama więc miłość Zgromadze• , 
uia, "fzczyre, i prawdziwu do fwego itanu i · 
powołania pi:.zywią~anie 1powinno bsć nam 
wie).ką pobudką do poiłufzenłtwa. A·na-· ,, 
wet i f umnienie własne na,S dp ee go oho· 
w1ązuie. Bośmy Pofłufzeńfi:'wo slub.Owali. 
R.~chać nafzych J>~zełożonych ~ogu przy~ 

rzo· 
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rzekliśmy, slub więc Swi~ty gwałciemy, 
· obietnicę Bogu uczynioną, łamiemy, g~y 
Ruchać Starfaych' nafzych nie chceipy; gdy 
fię ich dyspozycyom opieramy, gdy fię ich 
ro1kazom fprzepiwiamy, Boga zatym fame-

, go : obrażamy, fumnienie narz.e grzechem 

obciążamy. f mutku, ' gorzkości SrarCzych 
nafzych nabawiamy, iż z nafzey przycŻy · 
ny j ęczą, _i utyfkulą pod ,qiężarem urzędu 
f w.ego, a gemitus Pralati, ' mówi Chryzoftorą 
Swi"ty, ob inobedientiam Jubditi, invocat De
um, ut , ipse eam grauitpr , ulci.scatur. N,ie lek• 
ce to fobie ;ważmy. ~ie tłuchać, krnąbrnie 
fi~ fwym Przełożonym opierać, przec'iw 

ich dyspozyoyom P,O'\Yftawać, fzemra~, o
nym przyganiać, ·tp -jeft grzech Kore, · Da• 
tana i ,Abiroga, których ~iemia żywo po
żarła. Lękay my fię- tego · grzechu, · a Bogu 
w Przełożonych nafzych i Przeło~onym 
nafzym dla Boga bądźipy poRufznemi. 

Punkt .agi. U waż: iż Pollufzeńftwo Swi~· 
te na trzech osobliwie zależy rzecz.ach. 

'Nayprz6d
1

: ria tym, ,abyśmy ' wfzyftl{o to 
, czynili 1 wypęłni.ali, cokolw,iek nam bę-· 

dz1e od nafzych Przełożonych rofkazano i 

'' 

· .zalecono, czy .to będzie miłym i przyie-
11mym, czy też przykrym i ·niepo'dobaiącym 
fię, czy lekkim lat wym, czy tez tr1,1-

dnym 

,, 

. ' 
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dnym 'i przyciężl~im. W tych1
, tylko·' rze· 

c~~ch Ruchać Pri;efu~onych, i ich wolą peł- . 
flic, które fię nam i;>odobaią, litÓre do huo 
?1oru' i fantazyi nafaey przypadaią. Obłu· 
da by to tylko była, · a nie prawe poiłufzeń
ftwo, cokolwiekbyśmy ' w takowych rze· 
c,zach czynili, nie' dla Potłufzeńftw1abyś0my 
to czynili', lecz dl~1 dogodzen,ia f wey fąn
tazyi' dla fatysfakcyi f wey własney \vol i, 
Zatym też Żadn'eybyśmy ztąd załługi , przed · 

I l3ogie(l) ~ie mieli. Powtóre: PoRufzeńftwo 
lia tym zależy, żeby to wfzyftko, co jefi: 
łofkazano. , i zalecono od Przełożonych~ 
czynić i pełnić z ochotą i wesołością, ro. 
zumem ~ wolą do' tego p.rzyftaiąc. w czyai 
baczemy być wolą ftarf zych nafzych.- Ro- . 
zumieć' i tak nawet wewnątrz u fiebie fą· 
dzić należy, iż to, co jefi: rcHkazano i za• 

dysponowano dobryi:n jeft i przynależytym. 
Czynić to, co je.O: ro{}\.azano, ale czyh lć 
niby z mu~u· i niewoli, , dla oka tylko · i 
~zględu luc;łzkieg~, 'czynić z ' parzek~nierµ· 
1 fzemraniem, z ni~srnakiem i, f prz.eciwień· 
ftwern fwey woli, pozor to tylko i powierz- , 
chownośc a nie, rzeczewifte Poilufzeńftwo. 
Praw~. potłufzeńftwo nie_ ;tylko w uczynku 

, '~ykon~nia, ale 1 też rozum.u ' i woli ' poddS"' 
Ilia , zwierzchności wyc,iąga. Potr7.ecie: Po· 

· Q. iluf~eń~ 
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, '· ilufz'eń!l:wo na tym zależy, aby ;w~zyftko 
co jdt roikazimo . 1 zalecono , czyn : ć bez 

zwłoki, pilno i ~ytwornie. Opiefzałość i 
Jeniftwo zawfze j~ft naganne, a naywięcey 
w10nym fię ' ftaie tam, gd~ie PoRufzeńftwo 

- zachodzi. Zganiony jeft w Ewangelii ów 
Sl~ga, co mówił, idę. a nie ppfzedł, . i ~ie 

. <Jopeł{lif .~e~o, co mu było ro~azano.', Dz•e'l 
_ ło (po~ufzenftwem nakazane, jell: dzieło Bo· , 

fki-e. Du(;h zaś Nayświętfzy przek,l~Ctwo 
rz~ca na tego, który dzieło Boiki~ zdra· 
dliwie i leni wo . fprawQie. Wfzelk1e _więc 
oc~ą~anie fię i zwłoka w tym, .co 'nam jeO: ' 

od St3rfzych nnfzych rufkazsno i zalecono. J 

nledba te i bv Ie zbydź rofkazow i dyspo· . 
zvcyi Przelo~onych riafzych wykonanie po· 

,fl~1fzeł1ftwu fię fprzeciwia, i wf zeł ką one· 
mu . ulługę, odeymuie. Fołłufzeófl;_wo źa· 
tym nafze powinno być powfzechne be~ 
braku . w ~yoi w.fzyftk1rn •• w czym · ~·olą . ,1 
chęć Starfiych nafzych . bacz.yć mozerny; 
ochotoe i wesołe z poddaniem rozumu i 
wofi 'nafzey pod wolą i rząd Pr-zełożon,ych,. 
pretkie bez zw loki, . a Wytworne . beż , de~ 
fektu. ' Aby tak{!\\ e było nafze (>~ilufz.eń· 
ft wo, do tego pofłużą nam nall:ępuiące f po· 
s'oby i ś.rzodk1. .noszy. w Przełożonych fa„ 
.mego uwa21ać Boga, Fofkaz · Starf~ych zą 

· wol11 
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Wolą Bo!k.ą poczytać. Jakoż ' w r;eczy fa. 
rney \Przełożeni mieysce Bofkie zaftępuif! • 

- ?rz~d Jego na zi-emi fprawuią, do Pr~eło· 
Zonych naywłaściwiey Hużą iłowa Chry· ~ 
ftu~owe: Kto tl.{aS fluclza, · mnie flucha. Mos:t 
być P,rzełożeni różnym ' defel<t~ i nieąo
tkonalościom podlegli; bo i oni fą ludźmiJ 

dla tego jednak niemi pogardzać nl.e'Yolno, 
powinnego im Poiłufaęńftwa odmawiać nie . 
'godzi fię; zawfze bowiem na famego Pana 
Boga frnieć wzgląd powinniśmy 1 i onego 
w Przełożonych uwazać; bo jedynie: 'dla . 

1 Pan.~ Boga Przełożonym nafzy111 p~llufzeń'" . 
ftwo sfubowal1śmy-, z takowego. ttJdy wzgl~

~u 1 pówodu nie ciężko, ani trudno nar!' 1 

będzie by~ poilufznemi Starfaym nafz~1n, 
luboby byli i nayniedt.ifkonalfzemi-. · Prz~to 

też i Paw~ł Swięty pierwfzych uponjnał 
Chrześcian, aby fwyn1 ·Pan.)m i l>rze 1 0Żo· 

nym poil.ufznemi hyli w proftocie forca, 
nie na oko, jakoby ludziom fię pod~baiąc~ 
ale jako iludzy Chfyfłusowi, czy11iąc wo!\ 
B?ią z ferca, z cfobrą ·\\'olą jako P-ariu, a 
n~e· ludziom. Jeżeli. takowego Apoltoł wy• 
~•ągaf poRufaeńftwa po pierwfa~ch Chrze
s.c:anath ku św-iecki'm Panoin, jaki~ż ni~ po-
winno byc pofłufze1Hl:wo nas osob t;luchoW'· · 
nych ku nafzym Przełożonym, ile sJubeO), 

- , Q•j ttw1et• 
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{l:wierdzone i poświEZcone 1 agi Sposob, jeA: 
głeboka i ·gruntowna Pokora. Prawdziwie 

l , "" I • 
pólforoym nic nie roafz trudnego, ani przy· 

( 

~ro być może cudzych fluchać rofkazow. 
Innym po'dlegać właściwa· jefi: rzecz p_okor· 

nych. Harfilość fei:ca, wielki.e o fo~te ro-
, '.zumienie, przepych, to nayw1~kfzą 1eft Po· 
flufzeńftwa przefzkodą i zawadą. .D?brze 
wię,c napisał Swięty La~re?tius .Juft1n10~u~: 
Tanto quisqu·e in obedzentza erzt ' perf~ćłzm , 
quanta apud Je Juerif vilio~. · W P~kor~e fię 
t~~ymaymy. 'a pewn_ie w Po1l~fzenftw1e bę
dziemy doikonałem1. Trzeci Sposob, . być 
mężneg<> i odważnego ferca na trudno~ci :i 

1 prace. ,Zbytnie delikaćtwo .i pief~7zota, cz~
.. fto. od poilufzeńfl:wa odwodzą, 1z .w c~ym· . 

kolwiek widŻiemy trudność, lub J!kązkol-
. wiek cieżkość, cokolwiek nas me głłlfzcze, 
nie-je!ł ~odlug nafzych mysli; tego fi~ pod· 
iąć nie chcemy, o·d tego unikamy•, 1 frro~ 
niemy, tyfiąc wymysionych wymowek 1 

exkuz przywodzim, i użyć fię ~afay~n Prze

łożonym nie daiem. Na k~niec me .fzp~
rać w dyspozycyach Starfzych, dworme nie 
pytać fię, cze mu· to'? na ~o to'? I_~cz ro 
profta. patrzyć · na to, c~ n~ka~an~ t za~e
cono, pamiętai ąc, iż Przełozeni , ~1ele, wie· 
lizą rzeczy, i _ widz~ okolicznosci ko~co~ 

, „ · • 11 i przy-

t I ' 

I , 
I I 

·, 
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i _ przyczyn,' dla których co rofkazuią i dy-
Spomiią, których my ani widz.iemy, ani 

\Viedzieć możemy. Bywaią tacy, co wfzyA:
kiemu.- pr,zyganiai ą, na wfzyftko narzekaią, 
na Prze'łpżonyc14 u'fl:awnie fzemrzą. ·ich dy~ . 
spozycye krytykuią. , Tacy taie'mny bunt 

w Zgromadzeniu wfzczynaią, innych prze
ciw ~rzefożonym podżegaią. Przetoż ta• 

kic~ fię ftrzedz, i, unikać onych należy. 
złego ich języka ' nie Ruchać, tym f posobem ~ 
i w pokoiu zoftaniem, i poiłufzeńftw~ wy-1 

pełnim. 

''MEDYTACYA X:XIII. 
o Slubie Czyst~ści. 

1 
' i114-~kt .noszy. U waż ~acność czyftość:i świfG• , 

tey, którą~ Bogu w tym ftanie slubo-

' wał. Przez tę albowiem cnot" farnego Bo· 
ga, który niezmazanym i oayczyftfzym· 
• ' I 

Jefi:_ Duch~m, nayprawd2iwfzym fl:aierny 
fię o'~raz'em, a na'wet, podług ' nauki H \e· 

_ , rouima S.więtego, Bofkiey natury zpffaie• 
· łby uczeftnik~tni. Ona'- czyni ,ludzi śmier· 
, te1nych barzo podobnemi Swiętym Anio
folll; bÓ ~yć w <?ieJe, a nią wedle ciała' 
F!'ecz_ jeft prawdziwie Ani~llka. Którzy · w 
czyftości żyią, Ariieliki na Ziemi iywot 

. , pro-
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1 prowadżą, o tym tylko mysląc, jako na
pisał Paweł Swięty Apoftol, co je!l: .Bo
ikiego, aby duchem i ciałem S~iętemi byli, 
dt~ tego też· Pan .Bóg niewymównym fp~· 
se.1bem .,j(och; fię w dufzach czyft:ych, w 
nich ma fwe· uP,odobariie, Duch Przenay
św :'ętfay f w"mr da.ram.i, i łafkami hoy nie 
igh napelni::i i 7obdarz~, ·a Chryftus Je:zus 
blogoflawionemi nazywa , tych, którzy. fą 
,cz:yftego fere~, Zllpewn'.aiąc i p~zyrze~~iąc, · 
jź oai Boga w fzcz.ęslrwey w1ecznosc1 o· 
glądać będl}: Beati munda corde, quoniam 
ipsi Deum_ videbunt Matb: 5„ A w zadat!~u 
owych ·· N 1ebietk1ch ro!kofzy '· (ęrce ci_yfte 
w tym jefzcze życiu k,ąfzt1,.1ię i fornlm)ą, 
jak Hudki jeft Pan tym. którzy go rnU~
ią, mit.ego pokoiu ·na fumnieniu, i wn~trz
nych. Duc.ha Swiętego , pociech na Dui'z.y u„ 
żywaiąc. O jak wjęc powinniśmy tę Swię-
1;ą fzacować cnotę: w niey fi~ kochać! o
lley naypilniey przeftrzegac mamy, ,::iby ni
czvm zmazaną. i zbrukaną nie byla. Czy- . 
fto~ś• jako napisał Ter-tulli?n, początkiem~ 
~'rzódłem, i fundamentem jefl\ ł~obożności 
i wfzelkiey świątubliwoścf, a Cypryan Swię- · 
ty nazywa ją ozdobą dobrych .obyczaiow, 

wonią wfzelkiego rodzam Cnót Swiętych ,, 
jakoż. w ~zeczy famey„ .w· tym ftanie; w 

kto~ 
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którym ' zoftaie:ny" nabydź, źyc 1 a • świąto-
. hliwości, iyć pobożnie bez czyftości · ża. 
dną . miarą nie można, wfzelkie d<Tbre u- , 
czyoki, . ch;walebne poftęp~i bez -czy!l:óści 1 

nic nie fą, nic przed Bogiem nie, ważą, ja-
, ko naucza Grzegorz• Swięty Papież: ,Nec 

op11!_ bonum e.ft altq i,iod, Jine C ajlitate, , to zaś 
naywięc.ey do -nas .fię Duchownych ściąga, 
których świątobl i wość. pobożność, na czy
ftości naywięcey, i na powśc1ągli waści _za· 
Jeży. Trzeba w ;ęc, abyśmy w' czy!tości 
byli naydofkonalfzemi, \y.fzel·akiey nayWy· 
tworniey przelł!zegaiąc po~ściągltwości _.' ~ 
tak, iżby nte tylkp ludzkie bko' me w tey . 

mierze doftrz~dz w na!I n1e mogło, -do prz'j· 
gany i krytyki ', ale też i oko Bolkie nl d 
·j w naygłE'.bfzych fer~a, ' i mysJ1 nafzych 
ikrytościach upatrzyć nie mogło, coby nas 

obw!ntało. Przec:iwoyni czyftości wylłęp· 
kiem z cafoy Dufzy brzydzić fię powinniś

my, ' jak naydaley -0d ·niego \lciekać, tego 
'1Vfzyftkiego ja~ oaypilniey fię ftrzegąc, ~o

kolwiek_ i cień tylko, , łub pozor mieć mo
że, jakieykolwiełc :n iefore.mn-ości. 'Chryftu· 
sa na , fiebie · przyoblekliśmy, należy więc 

· abyśmy czyftemi i ofezmazaneipi \byli tak. 
iak i on ctyftym tl)iezmazanym j~ft, Człon· 
· kaani Chryftusa jefteśmy, jakażby· to była 

\ zbro-
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,:brodnia, gdyby~iny fi~ ciel~śną fpro,śno· 
ścią ma?.ali '? Jefteśmy i być powinniśmy 
cale Chryftusowemi/ należy wi~c nam, a
byśmy ciah.i nafzem~ n_iczego nie pozwa1~1i, 
cokolwiek ono zmazać,, Dufię fplugaw 1ć, , 
a (umnie'nie obciąźyć moie, owfzem po· 
trzeba, abyśmy ciało nafze ukrzyżowali, z ' 

, wyftępkami, i pożądliwoś~iami jego, aby już 
nie pan'ował grzech., w śmiertel~ym ciele 

p:iafzy,m: , Qu_i C~r!~i funt, carne~ fu~'!' er.~· 
. cifixerunt cum rntns, & ci:mc~P.1sctmtu_s juzs. 
Nayłatwiey zaś ciało zwy,cięzyć, 1 nay
prędzey ogień :złych żądz jego . p.rzygafić 
można, hiczego nigdy onemu nie pozwala-. 

· iąc, colrnlwiekby fię Swiętey fprzeciwiało 
czyfi:ości, zupełną i dofkonałą wiernie i fta-

. tecznie ~ach()Wt\i~c pow~ciągliwość. Slub 
świete..y czy{l:ości Bogu uczyniony-, je!t te> 

mo~~e wędzidło i potężn.y hamulec ni po· 
wściągnienie niesforny~h ciała cąuci; zl,~d 
Chn:zoA:om Swięty. o tycH, którzy fię na 
w.ieczną Bog~ _dobrn\volnie oddali czyftość-, 
twierdzi„ iż non ita ingentibus. confupi-scentia-

. fluć'l~bus 3aćfontur, nie tyle dozl'!aią uprzy
k~zoqyc.h pokus, ,nie ,tyle czują n.atarczy
wości c:iala ! jak wiele ic·h doświadczaią ci„ 
l,tórzy ciału i zrnyslności dogadzaiąc, w 
brzydkich zanurzaią fi~ uciechach . . Tylk.'o. 

I 

CO.Ż.· .. 
·, 
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co~kolwiek nieforemneg·o raz pozwolić cia·· 

, . 

łu ~ ~net -fię· ty~ barzie?' burzyć poczni11, 
barz1ey . fię fwem1 _pokusami !-IPrzykrzać b~
dzie. Ma ,to do fiebie brzydka rofkofz cia· 

· la, iż raz zakofztowana zapala nieporza
dny· appetyt, łatwiey je ft zawfze ' dać od
por_ eow:abQm zfey napafl:uiącey chuci, ,ni-

, Żeli raz w niewolę tego poddawfzy fię grze
chu, z niego' powftac:\, i trudno~ć, która: fi~. 
nayduie, w opieraniu fię ponętom óała, 
_ikoro te' raz· ferce nafze pokonaią, nierów
nie jefl: wi~ldza~ nizeli była w wftrzymaniu 
fię od niey, gdy · jefzcze znaną nie była. , 
zkąd i wielebny napisał Beda: IExportis ui· , 
tiorum . źlfecebris difficilius, ,quam incognitzs c.a· 
vemus, , & 1ruizoris. laboris eft incognitam ~e· 
lupwtem' cavere, quam reiicere jam expertam . 
Nieczyfty c,zart· gdy rit-z w czyie wkradnie 

fię force, choć go ztamtąd Spowiedzią i fk.ru
chą_ wypę:dzifz. nie dĘt ej poko_iu; jako 'nas 
o tym wyr~źaie oftrzegł Chryftus, prz.y. 
bietzt: fobie fiedmiu gorf~Y9~ od fiebie po~ 
mocni.ko.w, aby fwe dawne znowu opano~ 
wał 'fie<!liłko, 1 i czefrokr'oć na niefzcz·eści& 
~zło~ieka, t? mu "11ę '_ udaie i byw&ią. po-
s1e~01ey~ze ~zeczy, gorfz.e nad· pierwfae. 
O pk wielu. zwłafżcza młodych„ w fłanie 
nawet Duchownym; tego, na fob-ie niet;zci.t-
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sliwie doznało!, Rozum1eli, iż raz poddaw· 
fzy fię ppkufie oney uę pozb~dą, głupią fo-

. 'b.te ułożyli 'imaginacyą; iż ten tylko . ra.z 
jeden fobie tey pozwolą uciechy, na jeden 

· tylko ~raz cuglow ' temu popufżczą oflowi, 

aż tu za owy~ jednym· razem, tyfiąc pr~y
, było pokus, Cjało ban;iey lię zapala, 'rozbe· 

ftwiony ofioł, już fię powściągnąć nie da ie, 

ztąd wewnątFz niepokoie, melancholia. tra
·pi, r-0spacz i desperacy?,· a na koniec przy· 
chodzi dq ~ęgo; Proś o~dymifsyą r rtaray 

~ . fię o dyspensę. .A cz~ m~ ż to'? N on pofsum 
„ efie continens. O niefzczęs!iwy fhnie ! 1Ad 

duritiam Cordis tui, d adząć onę, ale czyl(ż 
cię fo przed Bogiem usprawiedliwi „ czyliż 
dę to . od wiecznego po tępię_nia iaRoni '? 
kiedy fam fl,tblę w tak niefzcz~sliwą wpt;· 
dziłe~ porirzę\>ę. fam (iebie· do,, tak op!aka
negó przywiocllęŚ {tanu. fom jeil;~ś dobro
-wolną twych rn1zeryi przyczyną . . .l\ch je-

. - żeli g~zie, to tu {luży Ąpoftof ~a ·przeftro

ga: ·Qui Jłat, vide at ne ca dat'·· gwa lt fobi~ 
czyń, złe powściągay namiętności, żadney 
uciechy fwemu nie 'pozw,,aJay ciału, prze
,ftrzeg~y wfl:ydliwości, niewinność ochra
n1ay, w pobożności fi~ kocliay, od nay
mnieyfzey do tego grzechu wiodącey, jak 
paydale~ unikay .okazyi .' Stowem: Princi· 

pzzs 
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1 piis .o~fta, Jero medicin; paraf:ur, cum mala 
Jl~r !Ongas · inua!uere mor as. 

Punlit .zg1. Uwai fp.rośność i ~ieżkość 
grzechu ;~11eczy1 ft:ości. Jałw bowiem. cnota 
Czyftoś~i Swiętey, tlfzlacbcia Czio,wi.eka, i 
t~wnyrn go prawie ,/\ni_ofo1n cżyni, tak' . 
.brzydka . cielęsność zniża Człowieka do po· 

. dłości nikc~esnnych bydląt. Za~ być fhvo
tzonym na obraz .łfog~, a (tawaą ' fię podo· 
hnyrn fpro~nym zwierz~tom, byq prHsposo
bi(in1ym. ~ynem Bofi\1m, odl•~p.1onyiu l<rwią 
J 1,~zusĄ Chry!tuss „ a A:awa6 fię niewolni

.k iem brzydkit:y po~ądliwości, byc ·KościQ · 
łem Ducha Sw_iętego„ Namięhnikiem Chry: 
Uus:ą, ~ niepowś.ciągliwyć:n życięm l'żyq: 

przybytęk Bufki, ~niew~ża~ c,:qar~~ter po
'\vulal)i~ f wego„ nię jeftże to l;frzydkość fpu-

. .(tofzertią !łoiąc~. na mieyscu Swiętym '? NiC'' 
barą,iey do ziemi mę lgnie „' nic więkfzego 
-?bmierzięn~a rzec-zy świętych nie fprąwuie, 
Jak . n1eczyftość. fomyslić niepodobna: jak / 

' ci. ' ktp,zy tym wyttęp1'iem ' fą zatażeni, 

~ienawidz.~ cnoty, brzydzą- flę poboźnością, '. 
l żadnego w. duchownych zabaw~ch ; nie 

• czuią f maku; bo maią ferce zarażone affe- . 
· ktami cieleśnemi . i ,nieczyft,emi, które jui 

nie -dopuf~c.zaią fmakować iłodyczy cn~Y i 
f>Qbożnościi; przetoż ~· Pawel Swi4'ty ' na pi· 

' - · sał: · 
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s~I: · Ar.imalis homo, non p,ercipit ea, ·' qure fpi· 
ritus Junt. 1. Corint.h: 2 . Sp,rc.e nieczyfl:e ~V 
mt;tnym błocie nieforemny ch my~li zato· 
pione, 'nigdy fi~ ku Bogu podnieść, ku rze
czooJ. Duchownym'· ::rnpalić nie może, nie 
fm1l1'ltie fobie tylko w próżności i rozryw
kach, w pr,óżnow:aniu i ospalctw,ie, pełne 

· jeft zawfze niesfornych żądz i c.huci, peł· 
'11e zgryzoty, piepol(oiu. nieukonteptowa- ' 
nia i die'Smakow, Człowiekowi Boga, ·a Bo.· 
gu . Człowieka obmierzłym czyni. Umysł 
qd tey brzydkiey opanowany namietnośd> 

. lkażony ma rozsĄdek, i cale prz;ciwni; 

~ .rzeczach .do. z b~ wi~nia naltł~ąeych , fą;-
·~ dz1, w grzechach fobi~ Podchlebu1e, cięż~ 
kość i f prvśność onych przed fobą ukrywa,_ 
ani widzi. tego ' nieficześcia; i tych 1' ftra
fznycb ~utkow, które t;n wyftęp.~ za fo. 
bą ciągni.e. Z tak&weyv zaś · umyiłu slepo· 
ty, pospolicie za.twardziałość t .woli w zly~ 
mtftępować zwykła. lm barziey · bowieitt 
grzechy fi~ pomnażaią, tym barziey te~ 

· Dufaa przywyka do nich; 'tak dalece łŻ: 
' , 

nic O!lf& od nich odwieść nie 2doła. Nie 
' · Czui~ ona pobudek .do dob.rego, jefl: gł~
chą na natc'hnie11ia, pog~óżk.i fp.rawiedłiwo
ś.ci :8oikiey, i kary Jego fnem być fię je-y 

.zdaią.. _Dopełnieniem zaś , tego niefaczęścia 
je ft 

\ ' 

'. 

-. 
I -
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jefl:· 0 ftateczne · nie'pokutow~11ie, i śmie.rć ~v 
grze~h~, która naypospolitfzjm jeft te-go 
obmierzłego 'grzechu ikutkiem. N'ie mafŻ 
g:zechu, lw)ryb'y fię łatwiey mógł popeł· 
nić, jako grzech nicczyftości. Nie trzeba 

do ~ego wi~cey -~ad jedno na t~ysI nieczy~ 
~ą zezwoleme, 3edno nierzątjne pragnienie, 
~edno lupieżnyrp okiem rzucenie, grzechem 
Jeft śmiertelnym. : Na każdym mieyscu,-w 
każdey . okoliczności ·, w jednym mgnienill 
Oka, to fię przydarzyć może, fam na.wet 

Człowiek może fob'Le być pobudką i mate
ryą tego obrzydliwego grzechu. Nie m·afz 
C:aś grzechu, z któregoby trudniey 'było 

Pow~ać, jak je ft $_rzech nieczyfty, doświad· 
Cz.en ie albowiem codziennie ·uczy, iż ni" 
lnafz·. oci~żalfzych · do nawrócebia fi~ grze;,. 
f~nikow, nad tych, . którzy niefzcz~sliwe· 
łbu , temu fą podlegli wyftępkowi, przetoż 
t~ż i Job cie~pJiwy z Du9ha Swieteirn o 
łltłll . ł .. ·;fl. ,f. ' " 'ł . nap1sa .: 1~ Jf'.J" n~1 as, & inżquitas ma-
~rna, . ignis usque ad perditionem d1uo~a~s. 

.ap: 3 1. Kiedy fię już kto raź nań uda.; 
me tłu I . , . -

I c 1a wit;cey ani roz4mu, ani łalki. 
a e ~a . , d ł , ki·m powo em z ey chuci idąc, wfzyO:, , 

P:&ardza, m1yftrafznieyfze nawet .wia· 
ry muzey t k I . d rl • • . ar y u y, za ne0 0 nie czymą n11 
\unyslp Je"o poruf,enia, :na k_oniec do tego 

prtJ:. 

~. 

:. 

., 

., ' 

I 
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Dziefi Szósty 

przychodzi, iż powątpiwa' o fych Swięrych 
pr:awdach, aby zgryzoty i niep•1koie przy

dufH. , Nieczyftość ferce ludzkie kni, ' fu
mnienie przewraca, rozum oma mia, z Du· 
fzy b~iazń Bożą, i dobre flilonności wy
korzeńia, nitlprzclfozonych świ.ętokradzk1ch 
Spowied~i, i nici!godnych Kommun1i je~ 
prfyczyną, prowadzi- łio bezbożności ~ li· 
bertyńftwa 1 wfz.Yftkie zafzczepia . wy ftępki, 
a ćooty święte ruynu1e, i im teo grzt:ch , 

· czyni umyił , mi~ld'zyw i fl\.łonnie)' fzym do 
nieprawości. tym S? też czyni b arA<: Y nie
uż.yty·!Jl ku dobrem LI. N ie eh że tp l)aś św ie· 
tą przerazi boiaznią, tak fzkaracłnego ·iii- : 
kaymy fi~ grzechu, W na~wii;klzym miey-

, my go obrzydzeniu i nienawiści. , zbyt fo
bie pie dufayrny 1 ani fi~ zabespieczaymy, 

wfzędzie nas pok~sy żn11l~ść mogą, v.1zt;· 
dz1e nieczyfty duch fidla ,na nas zaftawia, 

~ ~ała iCk.ierka wielki pożar wzniecić, może, 
naymnieyfzeg.o wiiz·c do .fi.:bre przyftępu 
tey zbrodni nie pozwalaymy, lhtchaymy 

. . \ 

- przeftrogi i upotnnienia Apoftoła , Pawła 
Swiętego: Omnis · immundi_tia, nec nominetur 
in vobis, fleut ~ecei Sanćlos. O cośmy fię Pa
nu Bogu poś~jęcili, czyfrośćt wieczną Du-1 

fzy' i ciała, onemu p~Z:'f siu bach nafzych 
przyrzekliśmy. -o jak1eiby to nafz.e · było 

I · pot~~ 
, ' 

., 
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potepi . d b , . , , , ente, g -y ysmy mu wrary da.ney 
nie d b I I B i·b · · ' O:· . ,O~ owa, 1 • , '.Y .' ysmy ""1arvlo mcami, 
, altbysmy , fię · <> Wt~ tokradzcan1 i. Powoł~ni 
Jefi:e ' b . N ' . , . . ,_. smy1 a ysm_v ay s w1ętlze, fprawowali „ 
T~iemnice Religii nafzey, noyczyftfzemi , 
Więc być nam . należy, i niezmazanemi. 
'l'k· n. .. fa c1 przy1Lało na -ibn naf:? ; tak przyfta· 
o na za.cność .Powołania naf~t:tgd. 
P~nkt 3ct. Uwa~ ·fposu.by i śrzodkl przy„ · 

~~~1te _do ufi:rzezenia fię nie·pawścigliwo
s~,, ·a zachowania niezrnaz~ney czy ft.ości. , 

::.erwf;y je~; barzo pilna ftraż na zmy1ly ' 
• 0 fze. pvwit:rzchowne. Prawda to bowiem . 
JeO: nieza\vodna; iż cokolwiek fię w Dufzy 
nafzey ząayduie, to do niey przę~ zmv-. 
iły , . h . , Jl 
. poWJ~rZC UWnę WChod.~j I te te9y gdy 
do?rze bpa trzone, i zawarte bc;dą. nic · do 
~urzy nie 'wn~dzi~, coby być mogło ubii~ _,. , 

Zeniem. tey cnoty. ?Jmytły (larze powierz~ . ' ' 

~howtłe fą 01.by okna do11.1u nafzeg? ferde-
znego, p rzez· te to okna, jako nas oftrze· 

ga Prorok, nayc21~śc1ey smierć grzech• , 
r:;hodzi 1c!o Dufzy nafzey, i nie jeden, nifł 
d 

11~ gorzko narzekać m,ufiał, ie oko w.i• 
zen1lł . . 

Dufaę ~· ręce dotyJ,an iem, _ ucho ~uch~niel!ł . . 
t . . Jego, z łafkJ ·Bo Urn1y z I upiło, z fza-
~ mewinności odarło. Pilnować wię~ ; 
llt~awicz ·' ·- ( , . '- ,.. 

ni~ fl:rzedz ,nam ualezy tyc~ okien• 
aby 
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a.by przez nie nieczyll:y Duch z f wemi poku· 
sami. nie wdarł fię do ferca i Dufzy nafz~y. 
i o~ey o smierć nieprzY,prawił.r Drugi f po~ob 
jeft pilna baczność na ·mysli nafze, wcześ
nie odrzucaiąc te, które czyftości świę'tey 
fą przeciwne. Mysi albowiem nieczysta, ja• 
}{o naucza Bernard Swięty, fprawuie ukon
tentowanie, ukontentowanie zezwolenie, zezwp
lenie ' akcyq, ~key a z°wy_czay, zwyczay potrze
be, potrzeba śmierć. Nayniebespie~znieyffa 
j;ft . rze~z niec~yftemi dobrowolnie ba~ić 
fię myslami; bo to famo ju'ż jefł: grzechem, 
j bhlką okazyą do drugiego cit;żfa;ego. Nie· 
czyftość przez złe · mysli zapala fię w nas 

t ak, jak ogień w Romie, a jako gdy-qgnia 
prętko nie ągafzą', pali wfzyftko, co napę
dnie, ta-k · 1gdy pilno nia g~si fię ogieq nie 
cŻyftości, wcześ'nie fprośne oddalaiąc my:
sli, wznieca fię wielki pożar w Duf~y, i 

· ' w ćiele, którego ugafić cz~ftokroć rzecz 
jeft P,rawie niepol:łoboa. Przetoż na ochro· I 
nę czyftości, ,i u warowanie fię , fprośności; 

nic nie mafz potrzebnieyfzego jak to, aby 
mysli nieczyfte, i fprośne imaginacye, bez 
wf~elkiey zwłoki, ikoro fię poftrzegą i pri,.. 
, czuią, precz od fiebie oddalać, i on.e od· 

'· r.zucać; Tr:eci fposob jeft rozsądne umar
.,: ' · &Wienie ciała, nie pozw~laiąc. ma ż'adney 

'mi~k-. 
•I 

·' 

' \• 

\ -
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łlliekk ' • k • . 'I . , • osc1 1 u ontentowama, me 'dogadz~iąc · 
ZlłJyslt,Jości jeg_o VI jedzeniu, piciu i fpaniu, 

- ~orniernie tylko tego ·wfzyftkiego uiywa-
1ą_c, zbytku fię ftriegąc; nawet i potrze
bie famey cóżkolwie..k uymuiąc, ciało za
\\-fze fię przeciw DuchO'Wi bun_tuie i po
""fl:aie, domowy to, nade,r zdradliwy ·i po• 

tęż ny' zwłafzeza na świętą czyftość ńle
J>rzyiaciel,, trzebaż go po'wści~gać i krty 
cić, aby nas o zgub~ nie przyprawił. Doga
dz'anie zmyslności ciała, zbytek V'( fpaniu, 
Piciu. jedzeniu, to naywi~~fzą-jefl: nieczy
ftości ponętą . . Czystoś~, rp~1~i Hieroni~ 
Swięty, chyba l'rzy tujłrzemi~żliwoścz. bespie· „, 
c2na -·być może,, i Kafsianus napisał, Nikt 
łlitJ może być .ftate~~nie i na ~aw.Jj:e 'sys~y'!'.' 
kt0ry me zazof:u ;sdnaiowt1 ;eft · wjłrzemzeż/1. 
"'ym Czwarty fposob jeft ftrzedz fi" oka

'Yi do grz~chu wiod'ących, jak9wyin jeft 
l'laypierwiey próżnowahie. Ono Matką jeft 
\\łfayftkich nieprawości, a osobliw·i~ nie,czy
llo"=i, otwjera . wr:ota złym myslom, i nie
_c2Yft:ym pr,agnieni~m prz'yftęp czyni ,do for. 
c~ llłdzkiego, a te prowadzą do popelnienła 
~:~2łic2011ych grzechow. · Niemniey ' fzko-
• 1.~~ r, czyftości · przyiaŹlłi partykularn• 
J SCh1e ' - . 

. • 2byf pouf~le a fkryte, zwłaf~CI&• . 
· mi~dzy tnłodemi obcowania. · Miłość ni11· , 

R po· ·, 

.,,.·. 

I . 

. ·,, . 

' ' 
J I 

- ~-

'· 

•' 

:. 
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porządna' -Oarzo fi~ . prętko wkrada -w umy• :~~y. w nich uftał ' duc~ pobożności i , na- , 
iły mtodych, a k,iedy fię j~f~cze "'.zmaga ienftwa. Skoro ulbne w Człowieku 'o• 

i-wzai~mnośc1ą, wymówić niepodobna jako · gień pobożności, - zaraz fi~ w ciele jego zay- , 

fię , Z'lpala, i bywa rzęftokroć, iż en fi"- po· llluie ogień , złey pożądliwości. ·Czyń, co 
, c'zeło w niewinności, <> złym ani pomy- IChcefz, używ~y Jakichkolwie1' bądź' fposo..

sliwfay, przez niebaczność, i nieoll:r.óżność' ,bow, jeżeli nie będziefz. prawdziwie pokor

)udzką za zdrad.ą i chytrością czartowlkq nym, i gruntownie .pdbp,inym, nigdy ni.e 

kotl,czy lię na fprośnóści. Zbyt fwey cno·. b~~ziefz cz~ftym, prętko czy poźno,, o-
ccie nie dufoymy, a gdziekohviek r:iaymniey• ka ze fi" na Jaw, czym jefteś, czy śmier.:' 
1faa lrn nieczy(tości . poczuiem ponętę, gdzie· • dziicyi,n Kozłem, ·· czy niewinnym <BaNn
kol wi~I< choć naymnieyfze na. nafzą czy· kiem. Gdy pokusy powftaią, uc11:kay fi~ 
ft:ość uyrzysn oiebespieczeńftwo, i ' zafta· ~pit:fzno do Boga, módl fię gor.ąco ~ · wzy':" , 
Yi'one, fidło, . tego fię ftrzeżmy, od tego 'Way Jego pomocy; a on ci przy bęqzie n• 
anikaymy. N~ koniec: poko·i:a ferdeczna! ratunek, na wieki zawftydzonym nit bt-

~gruntowna pobożność'. naypewnieyfze fi! 'Uziefz. , . . , · 

~ śr-zod,ki; i f posoby do ocalenia, i ~och owa· D z l E •N S I 0 Ó M y 
nia czyftości. _N ;gdy Bóg prawdziwie po· MEDY T A,C Y A. XXIV.· 

'-kurnych nie opufzcza, nigdy tego nie dopu· 
fzcza, aby wi~cey · kufzęn! być mieli, ~aD 

,to, co , znieść i wytrzy91:ić mogą. a poktt.lr 
ktoeyob p,..ko«Jł dozn•w11ią, czyni Bóg dla• 
. n ich zy llt dlithowny, wspomaga ' ich i ra· 

tuie I nigdy, irri upaść nie dopufzcza. Giun~ 
·-tow na· Pobożnąść je ft to fol Nieb,ielka ,, ktÓ· 
ra o_d fkaz.y i zepsucia bróni cj.ała nafze, 
-i w c:ilości one zachowuie. Jeżel; którz:f 
.w dut:hu ' Powo'łania .uftalj, - do . Babilona 

- ~wiata tego naiad fi" wró~1li, 1>ewnł~ piet• 
w1ey 

; ' 

o·Dobrym jtźyw~niu łaJk Bojkich. · 
_ I ~ I 

Punkt iwszy. ' Uważ: iż . nic nie mśfz dla 

\9 nas potrzebnieyfzego · na~ łatk" · Boolą; 

'.hi be.z niey ni te;> czc;go złego uftrze~~ fi~, 
n ~z co dobrego uczynić nie możęm 11 a 
a-.~ , - . 

Baftl· o czym dobrym pomyslić bez _łatki . 

nic .:Y fami ~ .fiebie nie iefti::śmy ,zdolne~i, 
"jak J di\ak nie mafz, o~qbyśmy . mniey, dbali, · 

, 0 1aiitę, ledwo nie co dzień m.ooiental· 
·' R ij - na 

. ' ' 

I . 

' \ 

'-

'. ' 

' . 

\' 
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na rolkofz, 1i lichy- jaki inte'res, ~ogadze· 
nie fwey nami~toośc1_, i · fantazyi więcey 
fobie , ważym, , niż łafkę Bolką, jey _na· 
tchnieniom upornie fię fprzeci\viaiąc. a prze-• 
cie i. Bóg wfzyfhą krew· f w,oią wylał na 

,nabycie łafl<i. , i życie fwoie -położył! że· 
by1 ją nam był ~yfiużył, kiedy więc na 
:zfo 'używamy łalk nam od Boga użyczo· 

. nych, tym _ famyńl' depcemy \rew Jezuso· 
wą. owoc męki Jego' w fobie truiem, móc 

Krzyża Chry ftusąwego ni fzczy m, smierć 
.Jego czyniemy nre ty1ko względem nas nie~ · 
pożyteczną, ale nawet zbawi~niu nafzemu 
fzkodliwą. ~ to, co miało być dla nas śrzod· 
kiem wiekuiftego fzczęścia, przez. nafzą 
niebacznosć, O:aie fię nam przyczyna ,wie· 

czne~o put~piąnia._ Nieomylna t_o jeft ~raw
dli, iż, cboci :1żbyśmy (jeżeli to być może) 
żad~ych grzechow na ·c>bie nie : mieli. je· 
żeli ·łatki i dary od Boga Pam uiyczone. 
czczemi i próżnem·1 w nas będą., jeżeli z 

niemi rub1c i pracować nie będziem, to fa· 
mo' na wieki może nii s potępić. Ow iługa, 
któi·y podług ·świadectwa Ewangelii jeden 
' tylko miał fob~e' powierzony talent,' o ża • 
den wyQ:ępek . aie był . obwiniorry._ nie ftra· 

ćił danego fobie t~!entu, w ca•ości go Pa· 
nu fwemu ,oddał, a za to tylk_o, 'iż go\v 

'\..... ziit· 

. / ' 

' I 

,. , ' 

, 
' . 
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"'' zakopał,- iż {iim nie robi ł· - i' ' • d go Z 

. • , , z za ne-
nieg k · 2 lt o pozyt u me okazał, ·wrzuconym 

u~ ał , do !>ezdennych ciemności. Jeżeli tak 
biea~ano. tego, kt'óry jeden tylko mi~ł fo. 

udzielony talent, który go nf'e n. .1 na ł . • . , ,_ 1~rac1 , 
Có ;z e ni~ uzył, nt~ prz~marnotrawił. Ąch! 
Od z będzie z nami, kt_orzy tyfiąc.ami łalk 
~ Boga od~brawfzy, one marńie'. trworiie
lk Y, na zie ich zażywamy, z d~row -Bo· 
f: ich -0kazyą grzechu fobie czyniemy? Nie 

ka~ych to tylko grz~chow popełn1ooych lę· 
ft.ac fię nam trzeba, ledwie nie wiekfzego 

fkr.ac~u _i boiaźni będą natii przyczyną ła· . 
1 ' 1. dary Bofkie na zie uż vte i w 0'3 ~ 

ab ł W , .. , ~ 
S umar e. iara ńas uczy, że , Bóg w dzień 

' ' 

~du f w~g~ ' hE,;dzie ~ciileg? od nas dopo
łlltnać fię · ~achunku z tych wfzyll:kich łallc , 

f Wo ich, które kiedyżkolwiek odebraliśmy · 
Ocl . . . k , I 

Od ~iego, l tore _dotąd jefzcze uftawicznia · 
k" b1e.ramy, ac~ jak furowy Sąd, j ak ci~Ż· „. 
l\~b nas cz~k~ _potępienie, je.żeli ż~dnego z · ~ 

· nie bz.y~u, 1. duchownego zarobku okazać 
Bó. ~?ziem mogli! Lalk.j, których nam ,, 

\ ' 

g ll~ucza · · ' · · . ftawa6 J.. _ ' C~cze~Tll ,l proznem1 W DIS ZO• 
raiąc,_ -~:e powmQe;_ bó one. o~ _Boga · odbie-, 
zek, ab R,y na fie~1e ~rzy1mmem obo\Vi1· 
pracowa~~myd z. meml robili. i wspoloie 

. • g yz tym 'jedynie końcem. O• 

nych 

' I 

\ 

·c 

- ·~..,· · · ,· '. 
' , ' 

' '-

'' ' 
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nych nam· Bóg uźycza ,' i faczodr.obliwics ~ ~buci nafzych_. pod·łr.;g żądz i n'ami.~tno· 
I sc1 1 11 r h C ., . • 

udzie a. Lalki . te . f:ą tG talent$ od Uoga aizyc · o~ odpowiemy BofTLJ ' g'dy· 
łlas , , , o , 

nam ,na Duchowny ,zarobek powierzone. . 0 to wfzyfi:ko, czego nam ·łatkawie u-
których w ziemj zakopywać- nie godzi fię „ :Yczyć raczył, pytać będz'.e·. i f~rawi4 fit2:.: 
ale onych pożytecznie użyć należy, _prze. fi 8.tn z tego wfayftktego 'kaze? Ąch, na ty-· , . 
toż pierwiaftkowych Chrześcian gqrąco u- kl\t tako~yc;h, zapyta11 i jednego flówka -

pominał Paweł Swięty Apofl:oł, ab.y nada. li. 9hrome nafaey ~dpowiedz i e4 , nie bę-
i;emnie łafk. .Bf)fk.ich nie odbierali, .aby one , «kiem mogli! ' Pl,a Jrnł Je:zus. Chryltus nad ,_ 

przez gnuśność. i Jeniftwo' f woia czcze mi :'eru.zalem, wzgląd maiąc na łafk. ,t-,yl~. ktÓ'• . 
i - próżne.mi, w fopie nie uciynifi. Pewnie łltmi ten N ::1 rod niewierny , był od niegp,.· -

nam Bóg ris oczy, wyrzucać b~dzie: Q uid &bdarz9ny, a których zie barzo zażył, T0r 
' ·':ft, quod dębui ultra fac11re v(nece mea & non go do ferdecznego nad nim płaczu pobu··' 

foci .ei? Jspice„ 5· c.óż je!t' cobym, miał ~ilo, iż przewidział, j11kie nędz~, utrapie~ 
w1ęcey i1czy nić w i'nnicy moiey, 3, nie uczy· łl.i~ przyiść nań miały. A czy tylko ni~ 

' nitem jey? Kiedy tyle nam Bóg uzyczyl '1iękfzą my farni daliśmy temu Panu: żalu 
ła!Kfwoich,, ła{k fzczegulnych i osobliwych, Pr~yczyn~~ , i ebfity~h 1ez wylania nso Du-.· 
ł.afk Jl:xtraordynaryinych i nadzwyczay· ~ami nl!łf.zer1i i . qla pogardy i zległ.> uży- . 

.' l'lych, nje mafz dnia, godziny. a mo.że i . ~la tylu · · ła.fk Jego nam użyczonych'? Pa ... 
żadnego nie mafz momentu, któregobyśmy ti~i·enł w P iekle pła!Cac będą, tych -laik ; 

· · n.owych od Bóga nie odbierali łafk. przy ro- ' ~to_re utrącili, po wfzyft~ie wieki życzyć, 
dzon~rµi i nadprzyrodzooemi ubogacił nas, Qb1e bfZdą nad grodzić t~ 'ftratę, ale i~b 1;'0,„ 

i ~rawie ~sy~ai daram). Lecz z t~~o wfżyft. . ~-z. trapić nię ~r~efta~ię ,, gdy. p9myslą i( 
iuego, ani Bog ma chwałę, ani my żadne, d Jllż t~ fl:r~ta nie b11dz1e mogł~ bydź..,, ni··· , 
~o· nie odbieramy pożytku, a to prz'ez nie· ~: ~zez nich nadgr~zona:- Trz.eba, ą.by: · 
czułość i ~nuśność naf~ą. wfzyfi:kie te (kar- ~~ZCZfGŚCie 1 dobreJ 1 n~as nauczy,ło ba~ 

I b~ Niebje(kie w ziem\ zako,pa·liśmy, wfzyft· ~~~:te'~ ~ wzbudził~ w '.nas gorą~ą chęć ,. 
· · k.1e t~ dobra · Duchowne· z Marnotrawnyn1 12 ~••rnego- ko~respondowania 'cym ltit 

~ynem rosprofzyliśmy, żyiąp podług w9li LK.oa»-, .' . 
i ·chuci 

'-, 

•, 

I ' ' 

,' 
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{kom, kt.órych nam Bóg dobrotliwy. użyc· 
Żać nie przeftaie. · ' 

Punkt .ił gi. U waż: iż wielorakie fą falki 
Bo!kie, · zewn~trzne jedne, ·drugie wewn"trz
ne. Lalki wewnętrzne fą śrzodki _zbawie· 
ni a, których ńam · Bóg użycza. ' N a tych . 
srzodkach nigdy 03,nl O~e . zbyw'ało, 3 W tym I 

J!:a ni; Swię'ty m, przyznać należy, że oa m 
i'en Bóg, aż nadto hoynie użyczył. Ale 
na cóż mi nę , one przydały'? i:ia co mi 
wyfzlo tyle Modlitew, tyle czytania Kfiąg 
Duchownych, tyle Spowiedzi, tyle Kom· 
.mpnii., ty Je nauk żbawienńych, tyle 1;1po
minaoia do dobrego, tyle przetl:rog z mi. 
łóści mi danych, tyle do\lrycb przykladow 

u inny ch widzianych? W fz,yll:kiegom )a tó· 
go na · zie źażyl. lVIodlit~vy moie, udpra· 

. wow13lem ospale, c~.ytania Duohowne opu„ 
fzi::załeQl, ·do Spowiedzi, do Kom mun ii cho_. 
dzilem ze zwyczaju, ' i dla olrn ludzkiego~ 
Nauki zba~ienne lekce fobie ważyłem, na• 
po~nienie.m 'gardziłem, za dan~ mi prze- , 

ftrogi gnie walem fię, tz dobrych przy kła-' 
dow fzydziłem, ilowem, co mi miało fiu„ 

iyć Jrn. z,bfłwieniu, t'o ja fobie w materyą 
grz~echu obracałem. i toć jeft, czego, ja teJ 
raz doftat~c"°znie \v gorzkości Dufzy rnoiey,_ 

opłakać nie mog~· B~dzie ten czaŚ, że mi 
Bó,g 

,.,, 
.t 

\ 

. \ , 
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og ·na oczy wy rzucać · bedzie to, · iż da· 
~ernne µczyniłem ·śrzodki ~ fiebie ta~k wy-
8rnienite i naysposobnieyfza do nabycia 
Przez nie wfa!lkiey świątobliwości. i zabe
Bpieczenia m,ego zt>awienia„ JakÓż w .fZe· 

'Czy fainey te farne śrzodki tylu Swiętemi 
Uczyniły, a dla mnie1 łubą onych przez ty- , , 
le lat w tym Swiętym Zgromadzęniu co
dziennie używam, cale fi!l fraly 'nie_poży- , . 
.tec,zne, czcze i próżne. Ach jakaż mnie 

<:a to od Boga czeka kira .! Wytniy je, ka~ 
zał Gospodarz . ~a.ngeliczny Ogrodnikowi„ 
rnówiąc ,o Drzewie- Figowyai n iepłodnym, 

i ZQyrttiiy. je, c:wńuż darma zaflę puię ziemi~? 
.Lucre: 13. To Figowe Dr~ewo azaliż nie 

Innie wlaściw~e zoaczy. i czyliż tlł przy-
„po\vi.eść nie1 daie . m_i jaśnie di:l .zroiumi•nia. 

czym mł ·Qóg groŻi •. · jeżeli dt'użey jefzcze 
nie b~9ę zażywał ha móy pożytęll Duchow· 
_ay ~yle p.omocy zhawierinych, które on 
ani podaie w tyin Swięt;ym Z.gromadzeniu, 
a Przy których zo(bię w nim . j~ko Orze
~o niepożyteczrlt!, próżno. w nim- z,aftępu- ' . 
~ łllie,ysce1 na który.;lby pożyteczniey zo-

awat inny'? 1'ę fame irzodki do. nabyc'1a 
zb~~i~nia, i wfzelakiey do(tąpienin doCko· 
na łosc1 ti · f: k · h n • : ayptimocr:nt?y ze, tvryc nam Liog 
\ldzielą. \111 tym franie„ _ naw-rócilyby do Ba~ 

I • 
~ . , ',. ~a 

' . 
' 

: ' 
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.· g; całe bałwochw·alfk ie Narody, gdyby imf' 
' były -użyczone, D W OUS nie poprawiły I JO

""qn~y· niedoikoo~łości, i j13dney nie wy~Qrz~-
Jliły ·pafsyi, nie. pQmogły nam do nab.~c1a 
j j„d~ey cnoty. Dla tego · też , rra Sądzie. 
~01k.1hl f ciężęy . nam będzie, niżeli ąny·m·.;. 
Scisley, fię · z nami' Bóg rachows.ć będzie-, . 
furo~ie.y pn f4dz'ić, i c1ężey f<arać ~ędzie;, . 
l{rom tyc_h łafk zewnętrźnych, fą Jefzcz~ 
inne łafki cale wewnęt.rzne, które w nas , 
Duch $w~ty rprawuie. ·Takowe _lalki f11 
tó światła' Niebiełk.ie- lttóremi Duch Swię· 
~y flas: oświeca, fą to myslt, święte;. na..
tchoienia ferdeczne, pragnienia i ch~i do
~re, wz.rµfie.nia pob0żn~. rame nawet .zgry
zoty fumo1enia, trwogi i utrapienia ducha_ 

. wz~~ ~tóte• nagU nas prawie Duch Swię: 
ę;y .• a.byśa:Jy i.one· a bafziey Duchowne, ł 
xągularne _prowadzili życie. 'f„kqwym ~aś 
fprzeći 'właiąc-·fi~ łafk-om, we_? ł ug. wyl'Oku 

~e,goż D~. P~aenayawi1t~fzeg0', zatyka-
. -· lny \,lfzy nurze, i zatwardzamy ferca na• 
· f~e ,. abyś.my ', głosu Bofkiego nie ilyfzełi • 

fpufzczamy w dóL oczy nafze .... abyś.my 
" . )łiebie~iego światła nie widzjelj. Sam~?1~ 

Ducho,wi Sw'iętemu opieramy, fię, ktory 
~ft · Duch•m laiki, Jego · zasm.uc_amy, Jego 
~rażamy, i z fere nafzych rugu1eany. Wy,.. 

' 
rzu-

I ' 

· ' ' 

•, ' I 
,, ' 

I 
I 

• 
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rzµcał niegdyś na oczy Zydom, · jako jeden 
i nayfzkaradniey(zych wyftępkow, Szcze• 
pan· Swięty: ·Vos femper Spiritui Sanfto re
siflitis.' A czy nie fiużyfa i nam ta pr~y
ruówka 1 jAch, famo fu mnie nie nas prze-
awiacjcza I jż nader wiele razy fprzeciwi• I , 

łiśmy fi~ Duchowi Swiętemu_, nie· dbaliśmy· 
na jego Swięta natchnienia, dobre mysli, 
pobożne pragnienia t _które (~n VI- fercu na „ 
fzy1n wz~ud-zał, przytiumialismy, _Jamo· 
chcąc wołaiące.mu na na~ gęb~ z2tykaliś· 
my funmienm! ·Trwogi, i wewnętrzne zgry•. 
zoty, któ~y'ch .on fam . był p,oczątkiem, z.a 
próżne fzkrupuJy, i ;niepotrzebne poczyta
liśmy· bo i aźni. O iak wie)ką więc ' mamy 
przyczynfZ żalu, a nie· mnieyfzą boiaźni, 

aby od nas na zawfz~ Duch Bo.fili ni~. od-· ~ 
fł:ąpił. gdy mu fię tak zuch wal~ fprzeci
'ł.oiamy, i lalkom fię Jego opieramy!· Sit 
llad to jefzcze łatki Botkie ' fzczegulnieyfze . 
i wybornieyfze, które w porządku z. bawie~ 
bi, fą na kfztałt dni, jak ich. Qazywa i ą, kry-· 

1 t;ycinych w chorobach ciała~ _w , których. 
abo llę przychod~i .do zdrowia. ao_o fi" też. 
kre-. .iycia dppędza . . ·Nie zaż~· ć dobrze r · 
nald)tię łatk takowych, zaniedba& one• · 
~zec~ ~- wiel_ce niebespieczna. i która P9Y· 

załoinie:yfze za fobą prowadzi &utki. Swicz.· 
.ty 

' I ' I' 

. I . ,• 
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ty Auguftyn, i wiele barzo innych, .zg'.neli

by byli', gdyby flie byl'i. d~brze za.zyh, ta• 

kowych momentow, do k;?rych B_og przez 
fwa faczegulną Opatl'znosc przyw1~zał ~ył 
ł &e ich nawrócenia. O jak wiele D~· 
c~o;~ych Osob ciężko , barzo i ża_łośme 
zblądz.ili przeto, że w pe vnych okoli~no. 
ściach nie ulłuchali głosu B.o ik1ego, ktorym 
-. h wołał i mocno pobudzał do tego, l;lby 
JC ~ ' . b . 
przedfie\vzieli na· nowo fhranie o na yc1e 
dołk.Dn;losci, którey byli zaniedba~i ! Ta
kową łsfką fzc~egulną, pew_nie.' dl.a nas fą 

'·te Swiete Ri:kollt;ikc~e, o Jakze fię. nam 
t Uno ft;rać należy, aŁJ.yśmy onych dobrze 
p I • , 'f 
zażyli! O Jeruzalem! ó p i ęk~e grono wspo -

braci w jecln~ zebrao'y ch ! . o . g? y b~ś -~rzy
naymńiey po~mału . w tdn .dz!en n aw1edze-
itia· twego, któryć dany Jefl: od Boga ku 
zbawięniu twemu, _gdybyś pcznało tę _łatkę, 

którą ei czyni lłóg, naNiedzaiąc. ci", I ofi~- . 
·.-uiąc ci polcoy, który pr~echo~z1 wf~yA:k1~ 
Qodyczy świata~ pok~y .w--Duchu ~w1ętym. 
Ach biada~ ~obie ·„ jezeh - to . b~dz1e zakry

to prze.ci oczam~ twoi-ełlłi ! . Ot.o . pod,obn~ 
· oftatni raz nawiedza ciebie Bo~ twoy • 1 

mówi do ferca twego. Zażyiże na dobro 
twoie· tey . fposobności, która. ci fię podo

bno już' wi~c.ey nie tra.fi. · Przyimir JEzu· 
' IA 

• I 

.. 
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łĄ do ferca tweg~. day mu c·o, o co ci~ 
. Prosi, day mu force twoie, 'odday m'u fię 
Pra~dziwie r i z_upełń i e, 1 a nie zażyway wię- ' 
cey na 2le J_ego. Do.brodzieyftw, jeżeli nie 
chcef~ uczuć l>omfty furo.wości Jego. · 

Pun!U 3ci. U waż: iż złe zaźycie ła!k , 
fwo,ich, zwykł · Bog kąrać/ na tym jefzcze 
świecie uieciem tychże laik . • Kiedy bo. 

... \ ' ~ 
>Nrem Człowiek zaniedbuie · ł:i:fk; .od Boga: 
fobię użyczonych, z nie'mi przez gnusoo~ć 
1 łlinillwo fwoie nie ·r~bi, twardym karkiem . 

onyi;n fię fprz.eciwia i opiera, ·nader 1łufznie 
i fprawiedliwie Bóg ,tak~wemu niewdzi~· 
cznikowi łatki fwe odbiera. a -innemu 'o
nych udziela. który by z nich pożytkowac 
łllógł i clP.:iał. Tyinci pQgrozil Chryftus,. 
<>wym 2łosliwym Zydom. którzy wzgar
diili Naul<ą Jego, cuda Jego Boikie czar. 

tu przyczytali, farnego zelżyH. fP.otwarzyli: 
4ujeretttr a vobis Regnurn D1i, ~ dabi/ur 
Ge12ti Jacienti frućlus ejus. M~tb: 2 I. Koła:. 
cz~ Bóg do ferca ludzkiego przez łaik~ 
f"'oią, · wola nań, ale kiedy Czlowiek nie 

~hc.t fe!c:ł fwegtJ oneniu Ot\\•orzyĆ, nie chce 
ię Poddać· Jego · Swiętym lnspiracyom, ·i 
natchłli · . k · f: / b · en1om, zaty a prawie u zy.;a y me 
Byfaat Cłosu wółama jego, ·co te'Z Bóg, po 

luduu lłłówiqc, odchodzi, odft~puie Czła.._ 
, . · wie-
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lVieka, przeftaie k~latać do ferca jegc;>, mil· 
,ezy. i \Vięcey nie da1e fiEt Oyfieć w Dufzy 
jegó' a na ,koniec _w zg~bie jego _urą'ga n~ . 
'Z- niego. · "Ta kara jefl; dla Człowieka nay
ftrafz1iwfza; w jakimże bowiem zoftawać 

. 'będzie ftan·1e Człowiek z ła(k Bufki~~ ob· 
• nażony, od Boga~ porzucony'? w ftanie nay-

/ niefzczęsliwfzyµt, w .fta~ie naymizerniey~ 
fzym. Doznała tego niefzczęsliwa Jeroza· 
lima · tiiegdyś Miaftó Swięte i Bogu mile, 
ale pocym .nadel' grzefzne i niewierne. Ze 
J>rorokow, iktórych Bóg do niego posyłał, 
chcac 9ne przywieść do .- pokuty , pozabi
iało: n;1ia nawied~enia fwego, któr~ mu 

- .miało być ku zbawieniu, poznać nie chcia· 
Jo, . dla tego opufzczonę od Boga zoftało, 
a za tym opufzczeniem wfzelkie nah przy. 
fzło niefzczęśeie, i oftatni. llpadek. Nie· 
przyiaciele jego obtoczyły go walem, ~$· 

. mienia na kamieniu nie zoftawili, ·i dotąd 
· jefzcze· Narod wn aiewierny, jawne znaki 

·kary, i pomfty Bc>_!kiey . na follte nosi', za 
zł~ uż'ycie łafk ··i dobrodzieyftw fobie od 
Boga użyczonych, i toć jeft, co fam JEzus 
Chtyftus temu n_ie"dzięczoemu w~r~ucał 

'.Miaftn, płacząc nad nim: Quolies volui c,on• 
rgregare'_filios tuoh quemail.modum gal/ina co•· 

. Bregat. pul/os fuos. fub alas', ~ '~l~ijii. Ee• 

' ' 

... ·t.: ' 

• . fi 
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ce r 1· D · nlf • _ e.inquetur omus ve_; .ra deserta. .Tego 
farnt!go doznaie. k:.iidy .grz~fe;ny Człowiek' 
la~ce Bvlk1ey opieraiący ft.q. Pociąga go 
!Jog i wzyw

1
a . do fiebie,_ aby fi~ dd niego 

2 ferca nawr?cil, pobudzą, aby ze ~lych' po:- ' 
~ftał naJngow ~ zagrzt'wa do· flużby fw.dL 
Jey, chc.e go przy garnąd do fiebie, · fam 
fzuka zbaw i-enia jego, Jecz -kiedy Człowiitk 
Upornym . i zaciętym fię fi:aie, lasce fię iB0~ . _. 

ikiey opiera, oney fię , fprzeciwia, to go 
·:Bóg odfrępuie .i porzuc,ą, 'Zatym też dó-m 
fe rea jego f:Łaiefię pufi:ym; bo i c~. co ,ńiial 
-by I dobreg~, tracj, ,·i do tego na koqiec-nay-
-\\oiękfzego przychod~i nie1zczęścia; iż, cho , 
ciaiby potym fam fzukal Boga, ·nie znay
~zie go_ju~ więcey, nie pożyfzcze już· wię- ·, 
Cey łatki, i miłąlierdzia Jego. Z-.oioroowa
lly (jeżeli .fię . tak rzec mote) fan Bóg 
tylu odporami, -1 uftawnym fprzeciwieU,.. 
ll:'łVem. f wym ł~fko°,1; opufzcza_ grzefzn'ego 
Cafow1eka, ,wypufzcza go ' z fwey opieki i 
. .Qb~~y, dopufzcza, . aby · go czart "tym -p~- 1 
~y ku1ił, o~biera anu światło Ni.ebłe-
~łtt • I ' . 

hl '.' przepufzcza na mego slepotę, eliy 
_ lllitij w t:iemnośc1ach nieprawości f\ti>i„& · 

nte Ucł . . ..., ' 
. , . ~1eJa w1ecey dobrego natchmenia an·i 
IW\ Pt" • , • 

-z'-'~ dodaie mysli, . farne nawet ·odłtift-
N mu ·~ryża~ Jiaqinicnia„ iż w pośr'Wd 

• • · , nay.. , 

I " , , 

' I 

„ I 

I -



> 
I 

ł• . 

• I 

I 

. •. 
~ ' ,_ 

' -. 
':z.70 Dzień Siódmy 

naywię'kfaego dla dufzy f wey niebespie· 
czeńftwa zguby, i potępienia wiecznego zo· 

# ftaie w uspokoiehiu, za bespie~znego fię ma, 
gdy mu .fię naywięcey obaw i ~rć i lękać na· 
leży, zkąd grze(zy śmiało, grube bez nay
m~ieyfzego zaftanowieni'a fię pop~lo i a d~
fekta, w fiebie" nigdy nie wchodzi, ·w złych 
nałogaC'h, w obrzydliwych trwaiąc naro· 
wach. Dobrze więc z Dl\ cha Swiętego na-

. pisał Paweł ApÓ'ftoł, iż zl'emia częfi:o fpa· 
daiący defacz w fi.ę przy'imuiąc_. a oset .ty!· 
ko i ch~afty rodząc, przeklęftw.u blifka jeft. 
Ach, czy nieieftżem ja w tak opłakanym fta·
nie '? O jak od dawnego to już czasu wo· 
ła Bóg , na mnie. koface do re rea mego ', 
gromi, upomina, abym porzucił ten grzech, 

· do J,tórego taką w fob ie czuię ikłonność, 
abym wft'r:z.ymał ś.wiegotliwy · jęz~k ,' • po· 
pędliwość gniewu mego, aby~ lepiey ugę· 

. fzczał do Swiętych Sakrameńt.ow, kochał 
cno~4'· zgod4' i mlłość Braterfką, abym . 
wiernieyfzym był w powinnościach moich, 
gorętfzym w Duchownych' zabawach, abym 
porzucił tę pokątną prz.yiazń, od tey nie
bespieczney usunął fię okazyj' a .z tego 

. wfzyftkiego nic cale nie dopełQiłem. , Trzy· 
mam w niewoli prawdę' ~tórą fam dobrze 
znąm: Y,ideo meliora, proboqu1, deteriora f1· 

' quor„ 
„ 

./ 

M1dytsfya droódziesia _5ta. - 17.t . ~ 
9Uor, zatwardzam ferce n10ie '; opie~am_ fi~ -
llatchnieniom'Boikim, prawie .uciekam przed 
~ogiem moim, który mni~ wzywa, ciągnie, 
1 naprowadza na proftą zbawienia drog~. 
fflówlfz ty jeft:cze do ll)nie .- o móy Pa.nie„ -, -: 
to co teraz w śrzód ferca mego fłyfzę, to 
Co w nim czuię~ nie może być tylko ikut• · ~· 
kiem fafki twoiey, jefzczęm ·w. tym fzcŻ~· 

. sliwy, żeś, mię nie opuścił, Jubom ci fię ty· , 
Ie razy fprzeciwił, aniś zamkną'ł przede·· ·' 
lliną łono mi.ło(ierdzia twego. Ale czyliż 
tą ~a~ir nawet n'ie poddam c.i fię juz na ~o.; 
niec '? i _ będęż slepo uparty fam na zgu- . '„ 
hę moią, gdy Ty Panie tak miłofiernie 
fiukafż dufzy moiey'? Oddaięć ci fi~ więc 
~upełnie, · i podq,a1ę fi" woli t ,woiey 'tlay. 
~'1/iętfzey, ' rządź mną, proftuy 'kroki 'mo· 

. 1•. Duchem twoim Przenayśwjętfzym na· 
Pelniy mnie, światłem twoim Niebiefkim " · _ . 
OŚ'fiiecay mnie, .abym ~e zbtądził 'z ·pro-- , : 
fiey zbawienia drogi, . 

MEDYTACYA XXV. 
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punlt .1111szy. Uważ : iż dwoiakie jefl: u-
. mar~'Ąoienie, w którym fifr ćwiczyć, i 
zaprawo"Ą>ać mamy. powinni jeftesmy. 
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Jedno jell: .zewnętrzne ciała, i zmyflow je· 
go, oczu, ut'zu, dotykapia, powonienia, j~
zy ka i {'maku. Drugie jeil: wewnętrz~e zw_lg:. 
fzc:za pafsyi. i złych namiętności naf~~ch. 
Tego dwoiakiego umartwienia po Uczniach . 

. j Nasladowcach fwych Chryftus ~ę domaga. 
· Kto chce iść za mnq, nieoh h zaprz_s Jamcgo fie· · 

bie ci iueźmie krzyz f 1Póy, i niech idzię za mn~. 
M~th: x 6. Dla 1.tego ·też napisał Paweł Sw1ę- 
ty Apo.ftoł, iź ktÓr~y fą Chr.yft.usow_emi_, 

. {f rawdziwemi Chryftusa Uczniami, 
to Je , p . . ł f 
i wiernemi Jego nasla'dowcaro1, cia o we 
ukrzyżowali, z namł~tnościami i pożądl.i~ 
wości arni jego. Gal: 5to. Naywiękfzą do 

' wfzy ft~ iego z.lego . ponętą jeft.,cialo, ~tóre 1 

fię zawfze f przeciwia duchowi, przeciwko , 
niemu powftaie, i z nim w~lczy, ~ zawfz~ 
nas do rzec~y za~aza~ych ciągnt~ • . m~sl 

. każdy, z ~as żałować fię z P.awłe~ Sw1.ę· 
tym : Video aliqm legem in mem_bns rnezs ' 
repugnante.m legi mentis merz. cai:tzva~tem -tnl 
· legepecr;ati. Rom: 7mo . . Nalezy w ięc nam zn . . . . , 
koniecznie ciało nafze powsc1ągac, aby fi" 
duchowi . ~ie fprzeciwiało, przez Swięte U
martwienie, .trzeba ono duchowi podbijać, 
,aby mu ku ·)Vrzyctkiemu do~r~mu pofł.ufzn.e, 

, i powolne · było, abv du~h ciałem . rzą~z1ł, 
a nie ciało nad duchen,1 panowało. Ciało 

I .jett 

" 

. I ' 
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jeft: to naywiękfzy dufa ~afzych nieprzy-, 
iaciel. .domowy, daleko fzlwd liwfzy niż ob· 
cy, zawfze z nami, i przy nas, ani . przed 
nim ucit:c, ani fiE.: go ufi:rzedz możem, 
fkryty jeft- i zdradli'fy~ częft:o nas ofzuku- . 
ie i zawodzi. Trzeba \Vięc, aby3tny go 
na wodzy mieli, trzeba, abysmy żądze je· 
go' ukracali, pożądliwości jego prżytłumia• 
li, a prawie jak w niewoli go trzymali. 
Nay~iebespiecz~ieyfze fą po~usy ciała, a 
w mch ·~upadek naycillJżfzy, o jak . wiele . 

.' Sw.i~tych nawet ludzi w nieb .fawa~ow~li! , 
póki żyiem tych pokus ~oznawać i doświad• 
czać ,.mufim: Niciym za~, przeciwko tako„ 
wytn pC!>kusom, abyśmy w ni~h .nie upadali, 

. zabespieczyć fi~ nie możem, tylko u mar" 
. twi.eniem Ciała nafzego; obroku tem'u o{Jo. 

· wi uymui11c, i ogi.eń ·złych pożadliwośei 
w nim przygai'ia iąc; bo jeżeli cialu nafze· 
'mu folgować ! d·ogadzać hędziem, pewnie , 
tym więcey nas· kufić, i pot~żniey ku z,łe· 
mu ~~dźegać będzie, jeżeli zmyslności je· 

' go , wiele pozwalać będziem,, ' pewnie I nas 
· z~ubi, i do cięzkich wkrótce przywiedzie 
~~~e~h~w, dla tego też ~2pisał Paweł,Swięty, 
1,z 1ez,~I~ w.edle ciała żyć będziemy, pomrze• 
my, 1ezeh· zaś duchem uczynki ciała umil· 

,· rzać bfizie~ny, ·'Żyć bęqziemy. ,Rom: svo, 
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_O jak wielu grzechow, qiefząz~sna- pożą· 
dliwość ciala była nam przyczyną. i oka· 

_ zyą ! a czy nie przy~ateżytaż to jeft rzecz, 
' abyśmy za takowe przewipienia nafze, toż 

'Ciato karali, martwili 1 takowe zaprawdc: 
Ciała nafzego umartwienie, od podobnych 
na p9t~m . P,e.wnie nas -zabesp.ieczy . upad-. 
kaw, do uśmierzenia, naw'et złych w nas 
chuci, i nieporz.ądnych fkłon~9ści, nie mafz 
fkutecznieyJzego fposobu nad· toż umar• 

, twi~nie. Aleć naywięcey powierzc:how!le 
zmyRy ciała nafzego martwić- i , one P<l.· 
wściągać powinniśmy... One bowiem fą ni
by okn!!_, p~_ze,z które wfzelkie pokusy do 
Dufzy nafzey wchodzą, one nam fq nay

, -' , bliżfzą do. grzechu okazyą i do .zfego po-
11~tą. O ja~ wi,ele poku.s oie znalibyśmy 
nawet, 'anibyśmy onych doświadczali, - gdy

.. byśmy byli w pilney ftraży mieli 'zmyRy 
nafze, gdy_byśmy byli oczt na'fze od rże-

. ,czy ciekawych, nie(oremnycb,. i niebespie- . 
cząych odw·racali„ gdybyśmy byli ufzy na
fae na . złe .i gorfzące rozmowy_ zatykali. • 
Wolńe zmyfłow używanie, nie jednego, nie 
fetnego na Dufzy zgubi.Jo. Jeden narzeka, -

• ~ ' l 

· że oko dufzęjeg~ złupiło_ , -drugi, iż go 
niepowściągliwy zgubił . język, _ trzeci, że 

: go 1łuch~ńie wolń~eyfzych dyfk.ursow z dro". 
' ' gi . 

"' . . 

, . 
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gi ~obożności fprowadziło ,' ez~a;ty uty-
. lk.u1e, iż W'ieJe pozwalaiąG fwemU' apety
towi , w jedzeniu i piciu, w niebespi~c~n~ . 
fainochcąc wprawi ł fię pokusy, i diabelfk.ie 
fidla, inny lam_entuie, iż nieoftr6inym ~kbM 
ło fi,ebfo zachowaniem fię, z byt' wolnym 

~ innemi, prze~~ w świętey fkromnosci, i 
uczciwości przepisom , obcówaniem,' nie~ 

w i nności poftradał, furnnienie f we uwikłał. 
Prze_t6Ż ~am ~as JEzu,s Chryftus ;ftrzegl: 
~eżlt, prawi, r{ka twoia, ' albo noga twoia 
gorfzy cie, odetniy on§. i odrzuć preci od 
siebie~ a jezeli oko two_il gorf zy ci§, wyłup 
one~ 1 porzuć procz od.ftebie. M~th: ig. Nie 
żebyśmy w rzeczy famey wyfopiać ~czy,. 
i odcinać fobie ręce i ·nogi mieli, / Jecz, dla 
uniknienia wfzelki_ego zgorfzfO\nia,'którebyś· 
.my mieć m~gli_, dla ocalenia Dufzy i fu~ 
mni.enia n~fzegó, mamy i powinni jefteś
rny, martwić i powśCiągać zmyfły nafze, 

; miec one na wodzy i baczności, tak onych 
oftróżnie podług famey tylko fłufzney po• 
trzeby używaiąc, żebyśmy fię zdali· cale 
onyc~ nie mieć i nie poJiadać. Uczyń te· 

. r_a.z pilną nad tooą uwag~~ jakoś dotąd po- · ' · 
w1er:c~o'°nych ciała twego u.żywał .ż'my- . 
ił o w· · Jakoś _fię z f wym obchodził ciałern1 
Z grzechu w grzech _ wpadafz, · pokusy ci , 
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ro~maite. ~okucŹalą, , złe namiętności, i po.-· 
'żą~liwości górEi nad tobq biorą; bo ,· ciało 
twe pieścif z j onemu dogadzafz • . ~rnyslno-

\ · ~ci jego ulegafz, w njczym naymnieyfzego 
zmartwienia zadać mu nie chcefz. Zmy~ 
fiom · woln_ości pozwala fa, wolho niemi fza
fu_iefż, ztąd wfzyftko złe pochodzi.'. Teraz 
tedy je~eli chcefz życi~ popra~ić, niefzcZE;· 
·sliweg<? do d?wrfych grzechow uftrzedz fi" 
powrótu 1 poftanow fzczyrza martw id _'twłl 
Ći~lQ. pożądliwość iego pofkramiać. zmy
Sły pow,iciągać, / ' · 

Punkt .zgi. c Uważ: iź naywięcey pltnQ 
' fi~ ~arać p~winieneś o uma~twienie we--

,\ wnętrzne. pafsy.i' złych fklormości; i na- , 
miętności twoich, i w takQwyni umartwił!.: . 
niu , nieufl:anni~ fię ~-wiczyć_, i zaprawo,wać„ 

· powinieneś. Człowiek .rwęmi rz.ąd:zący ft«{ 
pafsyami, f wym daiący fi,ę' po.wodo.wać: n·a· 

, miętnościom. traci godność- Judzkie~ n_atu-
1 ry, a ~iero:.i:umnym i dzikiru ftaie fi". zwie-
. rzęci.e~. które ,·oz1,1mu- ni.e ma.i.ac, f we mi 
fię tył~? przyrodzÓnemi. ' rządzi.· fkłonno-. 

, ściaml~ z ·ie namiętno~ci .. gdy fi~ im Czlo
wi~k poddaie ~ gdy nad ~nim. gÓr~, wezmą •. 
Wraz mu- rozum „ ·;. baczenie- odbieEaią, i ' 
onego iaslepiaią, ile. razy Czło.wiek :za (wa 
uda ie- fi~- ' llflllii~t1,1ością. ilt\ ,raz.y f wey- nu: 

cha 
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cha pafsyi, zawfze ' .;,, tak~wych raz·ach 
zdrowego odftępu1e rozumu, L onemu fię 
fprzeciw la: Zie nam ięt~ości, i nieumorżo„ 
ne pafsye; które w nas fię znayduią, te 
do wfz,Y.(l:kiego dobrego fą nam przefzko~ 
dą, a' -d~ wfayll:kieg~ złeg~ po~abem. Te · 
ooyświętfze rnysli, nayzbawieonieyfze pra~ 
gnie_n1a ·w nas pt'z,ytlurniaią, dobre prz~d
fięwzięcia, chwalebnę poftanowienia P,S~ią 

' i n1fzczą. · Ducha Swiętego natch1uenia, i 
ku dobremu wewn~trzne insp_iracye gafzq < 
_dobre rady, żbawienoe przeftrogi bezfku
teczne czynią, hlfk om Boikim wfl:ręt· i prze· 
fzkod~ . czyni ą, od praktyki cnót' Swiętych 
nas odwodzą, do poftępku w drodze do~o
nałości 'nayfilnieyfzą fą/ przefzkodq,,do zy
cia pobożn1tgo i regularnego oieprzeł-aman' 

. prawie tamą Nie fpodziewaymy fię, . aQyś-
my któ'rey nabyli cnoty~ w dro~ze dotkona- '.' 
łOści cokohyiek poftąpili, i .pobożnie żyć mo· ; 
gli, jeżeli złych na~i~tności, pa_fsyi, i Jkłon
ności ria(zy.ch powścią,gać i umarzać · nie bę
dziem, i owfzem gdy złym namiętnościom 

' nafzym p~błażać będziem·, gdy pafsyot'n 1 
fkłonnościom nafzym ku złemu ciągnącym 
poddawać fię będziem, życie . nafze · pełne 
będzie gr~ec~ow i defektow, 1pełne będzie 
zgorfiema -i wyftępkow, pełne złycb !JS ' 

' ło. 
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łogąw, i brzydkiĆh przywaro\V; zkądże bo· 
wiem grzech,y. i złe nałogi, zkąd z_gorfae· 
nia i wyfł:"pki '? Nomie ex cdncupiscentiis ve· 
stris; inów i Jakób Swi~ty Apofi:oł. Cap: 4to.·. 
Nie trzeba wiele do zguby Czlowjeka , dą· 

zepsucia, fe rea l~dzkiego, do utraty ła~i 
· Bolkiey, i pofrradania zb,!,iwienia wieczne· 
go, dość jedney pafsyi, ~o.ść jedńey nami~~· 

. ności. gdy gór~ had Człowiekiem wez,mie. 
gdy rozum i ferce opanuie. Do jakich grze, 

rc chow przywiodła riiefzczęsłiwego Saula, paf • . 
sya zayzdrości · ku. Dawidowi'?. w jakie ·~a-

,' pędząa zbrodnie Absolona niepohamqwa~a 
112mi~tnośc wynioUoś.ci i amb,icy.i'? w jaką 
przepl:lŚĆ niezbożności p-ogrążyla Salomona 
niepowściągl.iwa pafs.ya nierządney miłości~ 
co przywiodło Judąfza, Z.e zdradził i prze, -
dał Chry ftusa '? nie.fzczęsne łakomfł:wo, chę~- · 
Ji;a mienra. dla tego oftrzega Ekl~zi.aftyk 
Pańtki: Poft concupiscentias t1!a.r» non •as. si 
prajłes a11irnce tua concupis.centza; ejus. Jaciet 
to in gaudium ini"!_icis. tuis. ' Ca·p: I~· Y zaraz. 

· · z początlrn świata Bóg Kaimowi, a w nim 
każdemu ~ nas~przykazał: Pot!' tohq · hfdzi~: 
pożf!idliwosl twoia, a ~1] nod niq pano!."·ac b~~ 
d1iefz, Gen: 4to. Jij:zUs też Chrytł;us. w E ... 

. wangelii fwoiey·, nic nam tak ba.rzo .nie' 
, z;ileca. jako umartwienie namiętno.ścl . 11a„ 

· fzych. 
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~zy~h, nic nam częściey nie przykazu.i.e ,' 
Jak to~ abyśmy pafsye nafae, ' i złe w nas 
1klonnośd umarzali. T~k , częA:e napoml
nanie ,, które d~- uc~niow f wych. czynił, 
aby' fi~ fiebie farnych~ i fwych chuci za
przeli, żehy Krzyż~ f wóy ,dżw~gali. że,by · 
dufzę fwą' w nienawiści mieli • . żeby fi~ 
przez ściHą ścieżkę do/ Nieba przedzierali, 
Żeby fi~ .., ziarnem . .' gorczycznym w ziemi 
obumarłym ftawllli, takowe . napominania „ . 
nie' co ·innego oznaczaią, nie ·co innego nam
przyk~zuią •. tylko . to. iż. koniecznie ną~ 
miętności nafze ~ złe lk.łonnóści i pafsye w . 
fubie martwić, powściągać :i , pmarzać po~ 
winniśmy, i nie gołe w tey mierze ' dat nam 

, Chryftus przykazanie, przyłączył do nrega 
wielkie obietnice, i furowe pogr6zki. Ktc;i. 
p~awi, kocha Dofźę fwą, zg__ubi ~ą„ kta zaś. 
nienawidzi, Dufay f wey, fi rzeże oney na ży· 
wot wieczny. ' Szeroka i , obfzerna droga 
prowadzi do śmierci, ciasna zos~ i wąfi<a 
wiedzie .. do żywota wiecznego.. Kto nie 
'dź",'.iga krzyża.fwego. i nie idzie za mną. 
nie jefi: mnie· godzien. je ie li :aiarrio · gor~ , 
czyczne w ziemię wrz-ucone nie obumrze. 
famo zoftanie, jeżeli zaś ob.umrze„ wielki ' 
poiytek przyriefie. Jawny tedy wyrok' Jw::, 
ZQsA Chryau.sa,; iż jeżeli Dlłfz" nafżą. mi~ 
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Jowa6 b~dziem , dogadzaiąc jey1 namiętno. , 
~ciom, jeżeli rzeroką drpgą podług nafzych 
żądz, i niesfornych cbu~i nal'zych, chodz i ć , 
będziem, pewnie Ourzę nafzą zgub1e"ly, 
pewnie nie gdzie indziey tr,afiemy, tyl·k'o 
do śmierci wieczney. Jeżeli ząś Dufzy na

fzey świątobliwie nienaw.idzieć będziemy', 
jeżeli jey namiętnośc i ' powśc i ągać, jey paf
sye pofkram1ac będziem, jeżeli ciasną dro· 
gą umartwienia .świętego„ poftępą~ać bę. ' 
dzie m1 jeżeli jak ziarno gorczyczna w zie-
· mifG wrzucone, 'łam fa,mym ~ i nieporzą• 
-dnyln tkłonnościom nafzym ob.umrzem, pt!-
wnie zachowamy Dufzę nafz.ą ną żywot 

wie.czny '· obfitym . pożytkiem z. ~nót $wię· 
tych i dobrych uczyn'kow. na ca tą wie-· 

czność c.lefayć fię będzi~m. Tęż faeną nau- · 
kę przekładał i Paweł Swięty Apoftoł pie,rw· 
fzym Chrześcianom. upomina i ąc ich,. aby 
:z fiebi'e złożyli ftarego Gzłow.ie.ka z jego 
pr,żądliwościami, a pr_zyoblekłi (i~ w nowe-
. go JE~UsA Chryftusa, aby byli umarłemi 
.Swiatu i ciału, aby fię ftawa~i nowym ftwo~ 

' rzeni~m w J&zusnt Chryftufie,1 apy nie Ru· 
żyli złym · r;aamięt.nościom w zepsuc·i~ ciał~ 
j w. fkazie Du.fzy. Ach, jak nierównie bar
:i1ey' to nam .Duchownym przyftało, i ści
słey ' to n*m przynależy, którzy żywot ze 
· · -r·1, - , · wfzech 

' " 
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w.fzech miar · świą~obli_wy i niezm-azii.ny 

prowadzić powinniśmy, którzy we wfzyft~ 
lcie .cnoty święte· prz'yb_i erf!Ć. fię obligowa~ 
ni jell:eśmy ! ni,gdy z aś teg<;> nie dokażem , 

jezl~ podług nafzych namiętności'· i złych 
nafzych fkłonno.ści żyć będzienh ' 

Punkt 3ci. Uważ: iż pow.inienes jefzcze; 
martwić wolą twoią. własńy tw'óy rozsa- • ( ' „ 

' dek, _ a nawet -i mysl'i twoie na wfzelkiey · 
mafz trzymać wodzy, M"ysli fą źr~ódlem 
:Ządz i pragnień nafaych, fą począt~fein · 
(pfaw i poftępkow ńafzych. 'jakie mysli, 
takież byw'a_ią źądze - i pragnienia, takież 

f prawy i pąftęp~i nafze ~ je zeli chcemy u,· 
fhzedz fię złych- żądz„. i wołn'emi być od . 
niegbdziwegó i zakazanego J>ragniłl~ia , je• 

' ' zeli chce°'y. aby ~ieganne b'yły fprawy ,r ' 
ob·ycz.ąie naf:ae, na wielki ey baciności my~ 
sl'i nafze mieć powinniśmy, . Źlyrri mys lo~ 
w(hęt czynić. i odpor onym daw~c jąk 
.-iaypltnłey należy. Ze famą na~et myslq 
~grzefżyć: moiemy, to niewątphwa praw-

I ' 

,. 

da., a takowe gtzechy fą nayniebespie -. . 1 , , 

cznieyfze·, zaciągniony w ńicb_ nałog, do' 
poprawy bywa naytrudnieyfzy, w tako-
1wych g_rzechach , uwikłani, i do "nich przy.
~wycza1ęni, ledwo nie na 'l<,ażdy momeo~ 

~rzefzą, f~mi fóąie do 'nich f~ pon"t~. i błi· 
' l . ,Ck I 
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!ką okazyą, przetoż przelłr~ega, Mędrzęc: 
. Pańlki: Oinni cujfodia Jerva car luum. Na 
wielkiey baczności mieć nam należy ferce 
naf~e. aby . ,fię .d~ niego zła jaltowa iny~l 
nie wkradła; . ltiędy fię .bowiem pilney · nio 
ma ftraży około ·re~ca f wego, barzo łatwo 

• -- i pręt ko złe fi~ , mysli do n i ego wkr~daią. 
· a raz .i drugi do niego fię przedarfzy, i w 
'ni-m fi~ zagnieźdz,i\vfzy, bar:to tru,d_no ztam
tąd .one potym rugować. Nie dość za~ 
zły-eh fię tylk~ ftrzedz mysli, trzeba ~ pró-ż
ńych, a cale niepoiytecznyćh . chronić fię 

;. ' i onym wlłr~t C3zynić; bo zapróżnemi zie , 
i fzkqdliwe na'ftępować ~wykly. Uczyńże / 
tu uwagę nad myslami twemi, pewnie ci 

· , -teraz fordecznie' żal~ żeś był tak nieo!Łróż-
. nym· w , myslach twoich, przypominafz _' te~ 
r,az fobie' w gorzkośc\__Dufzy twoiey, na jale 
w~ele. niebesp i eczeńfł:w ciężkich grzecho:w 
naraziłeś fię.' wiele imaginacyi twey P.o~ 
zwalaiąc, ut.yfkme.fz teraz, iż .ci złe dolm
czaią mysli, próżne. i niepotrzebne naprzy

·krza 1 ą ci fi~, i do świętych przefzkadzaią 
ci zabaw. twym _tedy własnym nauczony 

niefzc~ęśdem naucz fię na potym Cłob~go 
. rozumu r bacz noś.ci, naucz fi~ ńa potym 
więkfzą mieć pii-óość, i oftróżnoś6 na my
sli, twoie, naucz fi~ ońę powściągać i miar-. 

· · ko-

. I ' 

. r, 
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ko~wa6. _!'rzeba też martwić ~łas~y. ro-, 
zu~, pr*'tko i bez 1;1wegi o rzeczach nie 
fądzić/. zbyt ·zdaniu fwemu nie dufać, ani 
fię do niege> uporczywie przywią~ywa4, 

--kiedy pr"tko i bez uwagi. o rzeczach fq
dzierny, barzo wiei~ ztąd blędow, a naftęp
nie nie mało też i· gr.z,echow pochodzi • . u . 
por i zacięte przy fwym , zdaniu obftawa
nie. nie mniey · też fzl<odliwe je ft; ztąd ba„ -
wiem kłótnie_, f wary, niezgody, niesnafki 

początek fw6y biorą. · Człowiek. uporny · 
rządzić fobą nie do puf zeza, rad i perswa
zyi nie prz.yimuie, jeft krnąbrnym§ hardym, ·' 
inn~mi pogardzaiącym. Trzeba wi~c włas·, 
ny fwóy ~ozsądek' miarkować i on · powści'ł- . 

•gać, a uporczywie przy fwym nie ·obftawać 
zdania. Jefzcze martwić' nam należy :wo-
lą . własną, i toć„ właściwie znaczy owo za
prz~nie . fię fiebie farnego 1 , tyle razy nam 
W Ewangelii od, Chryftusa przykazane, ani 
jednego„ kroku uczynić nie możem, w dró~ 
dz~ Chryftusowey,

1 
je;?eli fię · własney woli 

nafzey nie zarzeczem. Wola nafza grze· '1 

· chem· pierworodnym ~ażona, a barziey je. 
!zcze uczyn,kowemj wyftępkami zepsuta, 

·l ~le~~ jefi: • . i ku. złemu fkłonna; zą ni11 
. w1~c 1dą1 c, i oną fi~ bez porady zd_rowego 

_ j ' r1Jzumu rz~dzqc, zawrze zblądzifz~ i grza~ 
1 chu 

' ' „ 

'•' 

' 
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, chu nę nabawifz. Sam fię . pilno nad tym 

• • 1 za(tanow, do czego c,ię też przywiodJa wlas· 
na. twoia zepsuta wola'? O do jak. wielu 
nie tyli(ó, defektow, ,ale i grzec?ow!, Wie• 
łez to. -razy połamałeś święte µbóihya, i 
pollufze.ńll:.wa sluby, aby ·fię było dosyć 
ftało woli i żądzy twoiey? jak wiele razy ' 

' przetłąpiłeś Swięte Regu ły i zwyczaie Zgro
madzenia, abyś ·był dop1oł twego zamyilu, 

I 
i zamiaru u fiebie ' ułożonego'? ' jak wi1tle ra-
. zy ftałeś fię t~ym ' Przełożonym ,,.Ykrym, 
fwym Konfratrom 'ci~żkim, wfzyftkim po
go~fzeo iean, twey dogadzaiąc chęci, twey 

dosyc czyniąc woli i' fantazyi 1 Naucz fi~ 
· odtąd miarkować tw~ :pragn\en,ia, twe po
wściągać żądze, a wolą twoią zawfze ,pod· 
daway pod potłl.łfżeńftwo Praw Bofkich' i 

; Kościeląych, · pod · potłofzenftwo Swiętych 
Slubow, Reguł, i zwyciaiOw_ Z.g~omadze· 
nia, nie to czyń, nie tego fzu~ay, czego 
fię zepsutey , zachce naturze. czego p9żą • . 
da {każona w~la, lecz co B9g przykazuie, 
co. zdrowy rozum raqzi, co Swięte .Regu· 

ły prz~pisuią. Z młodu zaś naywięce~ pra-
1 · cawać ll)afz około wykorzenienia złych na· 

roiętności twoich; bo potym gdy w lata 
'póydziefz, c,i~żey, bicdzie; barziey fi~ albo· -
wielJl W tObi@ złe w korzenią ,{kl000'0ŚCi I 

.... , . WZOlOC• 

,, 
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WZllJocn.ią fię . W tobie' ~ c~asem pafsye • j 
onych· ń ' b d · · t rr_zy ~ zie, a zaty1_n chocia~byś •po· 
~m j::hc1a,i umoderowaó 1 uregulować fie· 

~i~, cho~byś·. chyiał powściągnąc nami~tno
Sc1. t~o1e '. nie zdołafz już t tJm u; , bo, jako 
lllow1ą, czego fię z młodu na pile fkorup

ka,, t~m też i.ń~ fia~ość . trąci, i M~drzec 
P a~fk1 : Jl!lodztenz~{z~k . od d~ogi, . da którey . 
przywy~I, z na jłarosc me otijłqpz od niey. Prov: 
2 .2 • . Nie pobłażay też cialu twe mil, Jecz; ' ' 

rozsądnie fi:aray fi" go umaąwiać. Nie ro
"zumiP-y zaś, aby takowe' umartwienie na 
· farnych tylko zafegło dyscyplinach, ·wło-
fiennicach ,- ~ofta.c~' niespani_ach noc~ych' , 
dobre ,to fą I Swu~te - rr-ec?-y. lecz ieby na ' „, 
tym wfzyfrko zależyć miało umartwienie 
~o ~ląd j~ft. ,/ Znoś t}'lko w· cierpliwości• 
1 milczeniu zdarzaiące fic: niewygody, nie-• 

fz~kaYi dogodze.n'.a, i fatysfakcyi .a pety to•, 
w1 twe~u ~~~cm'. lub w jedzeniu, przy-' 

. , wyk~y ,1 p<f~zebie nawet cóżkolwiek uiąć, 
ftrz_ez flę dehkactwa i wymyRow, próżno
wania fi~ chron, w pracy fię 'kocba·y. 0 • 

spalft:~u i , gi:;rnsności fię odeymuy, a paw. 
me ciał · b · . . r o. two1e rykać, an• c1 fię z fwemi , 

I ' poku»aou upr.zykr~ó nic: . b~d~ie. 

I 

. ' 
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MEDYTACYA XXVI. 
• ', \ , I 

O nabJJivani'u po~rzebnych Nauk. 
/ >- ~ 

pu_nkt- .lrPf:y. U'waż: iż tllk dla nafzego 

•, 

własnego ducqownego dobra, jako też 
i dla pożytku bliźnich nafzych, N au ki f ą 

;_ nam k«;>nieczµie potrzebne 1•a zatym w nicłi 
fię kochać, i onych·_ nabywać · wfzel~ą p;l. 
nością powinniśmf My Dućhowni na;zwa
ni jefteśmy światłem Swiata, dla teg~, iż 
Sw.iat oświecać powinni·&my ., J>l'Z nani 
jeR:eśmy do- lamp goreiącyc~, które nie• 
powinne być pod, korcem ukryte, ale po· ' 
winne ' ftać na świeczniku" .dla oświecenia 
tych ~fzyftkich, którzy fi,ę w domu.., Pań: 
fk.im, to j.elt . w Ifościele Swiętym ,' znay· 
duią. bez nauki zaś i farni w ciemnościach 
błędu i niewiadomości chodzić bę~ziemy, 
i nikogo oświecać nie będziem. Podług 
wyroku famego: D1,1cha Przenayświętfzego: 
Wargi KaplańjkiB ftnmls bf.dq umieiptności, a ' 
Zakonu pyta(fte bpdq z uft jego. M~lach: 2. 

pot;z~bna więc J)uchowny m lłauka, umie
iętność pr.awa, i wiadomość Zakonu Pań-

- fkiego, przet~ż i w ftarym jefzcze Tefra • 
meneie za niegodnych Urzędu Kapłańikie· 
go poczytano -_ tych'· którym zbywafo n~ 

,-
' / 

I -

po• 

. I 

1.Hedylacyfl dwódziesta 6ta i87 
potrzeb · ' , , . . ney nauce. ktorzy o nią nie dbali, 
I do . , . . . . . naoyc1a um1e1ętaośc1 nie przykładali fi„ · 
do · . h • 10 ~ • Jt!dnego ~ tfl kow~c , rzekł Bóg · przez 
Proroka; Q uza . tu repul!Jł i fcientia~, repelłcim · 
lt, ne S acerdotzo Jungaris mihi. Ose~: 4tó. 
Daleko ?a rziey n ie godzien Kapłańftwa no
wego Zak:nnu r.iieuk, ' nie maiący p0trze-

- bney . do fprawowania · tale w'ielkiego i za-
, cnego ~ rzęd,u, umieiętności, przetoż na pi· 
sał Sw1ęty Leo Papi eż: Si vżx in laicis to
ler~bi~is videtur inscitia, quanta magis ' in eis,,, 

· q~z prcesunt.? ·n~c excu'satione digna efł, nec v1- · 
nza. Obow 1ąz k1 i powiności ftat:m nafzego, 
naul{1 i umii:: i ętności koniecznie potrzebu~ 

ią, ,i ot1 t:Y', wyciąga! ą, nigdy onym dosyć 
Uczynić i. godnie, a pożytecznie one fpra
w,o\.\'.a~ nie moźem. nie maiąc ,don:atec~ney 
do tego nauki. Powinności!\ nafaą je ft, a-

, byśrn y trąd, od · tr ąd u rozeznawali, miępzy 
złym a.dobrym różnicę czynili. fumni enia 
ludzkie rozsądzali, pro(l:ą Ludziom d.o zba-

'· 

. ~ienia drogę ukazowali, cnoty i . prawideł 

. z~cia świątobłiwegó nauczali. Obowiąz~ I 

kie.rn_ nafzy~ je ft. bł~dy zbijać, - pra·wdy 
b~o~ić, n ięum i eiętnych nauczać„ bł:!dzących ·. · 

· oswiecać, wątphwych zdrową radą 'Yspie· 
· rać. Tyn:i z_aś ' powinnościom i obowi~z

kom -dosyć . uczynić bez doftateczoey nau· 
T ki 

' ' 

'\ 
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.ki źadna miarą nie można. i pewnie beż 
nauki. w~ęcey nafzemi· funkcyarn1 Ludziom 

zafzkodzim' niż pomoŻtHD' w1ęcey zep~u:" 
. it!m niż dobrego ,fprawim. Y fam Pan 
-JH:z~s 'vyraźnie . to w Ewarłgełii · przepo· 

'wiedział: , Si ccecus cceco ducatum prcefłet, 
ainbo in Joueam cadunt. , Math_: ·1 5·- Jeżłi s t~

. py- slepego prowadzić będzie , oba V: dol 
.. j w przepaść wpadną. My z .pow,ołama n~

fzego jefteśmy, i być powmn.1sm~ , ~r~e
wód~ikami dla ludzi, naucza1ąc 1ch I .OSWJe• 

caiąc. jak żyć. ja~ fob!e . w~. w~zyftk1m po
ftepować maią. aby zbawienie .r we ofią-
g~ełi_, jeżeli" z~ś doftatec.zney Na~ki) u

mieietności mieć nie będz1em, H:amemy fię 
Prze:Vodnik~mi . slepemi, nic, lub mało co 

: widz~ce"}i i wiedząc~mi, zaty.m i farni blą· 
dzić . i innvch w fzkaradne, a nader fzko· 
dli-.,/e prz·ywiedz!em błęd_y,, i _ fa~~ zgini~m,
i w elu o wieczną zgubę nafaą ni~um1eięt• 
-nośclą i niewiadomością przypraw1m. Lecz 
j faczegt.ilne nas ty kaiące , fię funk eye, ·do 

' których z powoł~1a nafze~o do te_go Z gro_· 
madzenia obowiązani Jefi.esmy; nie małey 

. wyciągaią umie1ę,tn0Śc _i i nauki. ' ror~owsć . 
albowiem d°'brych Kapłanow w Semmary· 

. ach, do nabvcia potrz.:bnych.ftanu Duchow
nemu nauk·, onym dopomaga'ć. Na M1f

syru;h , 

'' 

, . 
. . ' 

., 
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syach róż,nęgo ftanu I K'o~dycyi ludziom 
· zb!lwienne przekładać N suki ' faCZegul~e 
każdego ftaou wykładać o~wiązki ·; na 

\\'fz~lkie prz. ypadki ~drową dać r~d·ę, nay
zawilfze 'rozwiązywać wą.tpliwośc·1, ~rudno- · 
ści fumnienia tyczące fie ułatwiać. Róźne 
\V · Zgromadżeni~ fpraw~wać _ Urzędy, Pro
~·fsora, , Direktora, ~rokurato~a ,' S~periora, 
1nnemi rządzić, innych w cnocie i nauce 
dolkonal 1 ć i polerowa6; wiedzieć jak fiic w 
każdey z.achować okoliczności , jak fię -Z 

każdy!'ll ob~yść, jak· kogo upom~ieć i prze· 
ftrzedz. O jakiey do tego potrzeba -0auki 
i· u~iiliętności ,' jakiey wie la rzeczy wi_ai::!o· 
mości, jakiego rozumu • roz~ądku? , komu 
2byw~ ~a nauce_ i 'urnieiętności, ; temu 'też 
pospol1c1e fchodzi i ńa dobrym rozsądki,], 

. me doftaie roftropnoś.ci, a bez tego co ~o· 
żna dobrego f prawić? do czego t~lciego u
ży~? ·,nie maiący ~~uki i ~mieiętn~ści, nie 

:rna1ą~~ potrzebnych wiadomości, do nicze-
go nie je ft zdatnym, do żad~ych ' Funkcvi ' 
do • I• J ., ' 

Udnych Urzędow nie J'eft tiposobńym, 
zakał 1 • - • -

e~ tylko Jt;ft f w ego ftanu, o~yd:i Z gro~ . 
madzenta cal . . . b . f" k 

J. , e meuzytecznym, a 1 .z o-
d 1'wym 1- • , . .' rna~twym onęgo. członl~iem, pro· 
z~o. mieysce zawaiafącym. Ach jeżeli ftę 
1uek1edy nieuda{I! Fun_kcya nafze, .jeżeli 

T ij 'fi nic~ . 
- I 

" ' 
• I 

·,1 ,, 
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w nich grube tp1fiają fi~ omyłki i błędy, 
jeżeli , za,ni~ąbane, ~lbo zie i ladaiako od; 
.bywaue . bywaią pow!nn9ści żleconyc,h .nam, 
u rzędo\v, albolitt:Ż w nich zdarzaią fię zna
czne mańka men ta; 'zgorfaenie ' pod czas 
przynofzące, wfzyftko to naywiEZcey z nie-. 
doftatku na.uki, z niedoftatku umrei~tnośCi, 
i potrzebney „ qo wfzyftkiego roftropności 
pochodzi . Tać to, a nie inna przyczyna~ 
iź i nayświętfze powołania nafzego Ft:rnk-
cye . nie_ zawfze te w ,Ludziach fprawuią 
pożytki, k'tóreby ' fprawić powinni, że o
sJb y na urzędach· zoftaiąc& lekce . bywaią 
powazane, zatym też nic dobreg0 doka
zać nie mogą, że tyle zdarza fi~' V( rzą
dzie, w obcówaniu, barbarzyńfłwa, dziko-

• ści. Słowem zrzódl~m i początkiem wfzyft
kiego złego jeft niedoltatek , nauki, gruba 

niewiadomoś.~. · W n idź. teraz fzczyrze w 
il.ebie famt!go, uznay ~cHluśĆ obowiązkt1, 
który ~afz , nąbywania potrzebny ch nauk, 

żałuy żeś ty!~ ~a,rnie ftrawd . c.żasu, ~ 
którym n ie mało mogłes fię nauczvć·, przed~ . 
fięweż nową. rezolucyą, .a przyłoŻ wfzel· 

"'kiego ftarania, abyś po(hpil w ·umiei„tno-
- I f O "l, 

ści. i potrztibney nabył mą'drpści. 
Punkt. .agi Uwai: i ż urn1e1etność i nau· 

' [~a do wfzyftkleg-o dobrego 1 ~·~ pomocna, 
~ do 

, . 
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do cnot ' 'h wa Y zac 1'ca • do pobożności zagr'ze· 
ś . ' W grantc~ch przyftoyności1 j µczciwo-
ci zachuwuie , oftróżoym . i bacz · · 'Wf: 

1 
. .~ • n_Yr:n „na 

ZJ,Cł:ko, czym, od zdrad I ofzuk . ~e . , . a111a za. 
sp1ecza. fpra\\'.,uie w Człowieku umysł 

P<iwolny • ferce ku dobremu fltlonn~ i . 
r ~ • w 
;Zeczy famt-y ludzie nauka oświeceni i· 

gruntownie uczeni, przeftro~i prz}'imu~ą 
prętko fię refle!uowat' dadzą, cnotą Oe r"za: 
dzą,' rozumu 1łuchaią, w obyczaiach "t"krd
nini • w · pofi:ępkach przyieńmi każd~mu 
uniżeni, Przełożpnym powolni,'· do wf'zyll:-
kiego ochoczy by · p · , .1 • , · wa1ą„ rzec1wme zaś ci, 
kt~rym br~k na nauce, i umieiętności by· . 
"'.a1ą hardzi, krnąbrni · i uporni' cnoty w 
nich mało, a rozumu, i zdrowego roz~ąd· · 
ku nic cale p dl · h r. ' _ . , • ' 0 . e ie 11ę, trzyma grubiań-
ft'."'~ ', · k;~rym me tylko p~zeciw zdrowey. 
Polityce'.. ale . też i przeciw nayświętfzym 
!wa_ngelu llfl:a":'om wyk~aczaią, w próżno-

.&łllu fię kocha1ą, do opilftwa, zwad. i kłót-
111 tkl . b . 0901. Y"".lil'I!• wymysł ni, przekwintni 
p.ftr'Z.ez fwóy nierozsądek i ' nierozum · cze' 

0 hańb „ · · . ' ' w· 

· , ą 1 ohydą fta1ą fię dla 'Zgromadze-
rua., c1p. . . ' '• . ~zarem l zawałą. N1eumieiętność 
prozniactw , ł 'ć " ' R . o, rozw1ąz os zycia, grube u-
mdby ~' f1 fere~ przywary i .narowy zab'ie· 

ame w h . ' · Yc , obow1~zkow 1 - zdai11 fi,~ b~· ć 
\ I je· 

' . 

. .\ 

. I 
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jednym węzłem fpo·ione, dla_ tego napiJJaJ 
•. Mędrzec Pańfki: Ubi non ejł fcientia anim111, 

nt:n~ efł · bonum; flultitia hominis /upplantat 
. p,rcfsus 1jf4cs. Prov~ 19. Rzecz tedy catl\ do-
. brze zważywfzy. nie dla fąmey tylko przy- \ 
ftoyności' i przyzwoitości, nie dla ozdoby 
tyl'ko, i próżney u Ludzi zalety, ·lecz. dla 
nabycia · cnoty, dla u warowania fi~ tyfią-

.----cznych blt;dow, i ci~żkich grzechow, abys 
żył 'pobożnie . i świątobliwie. ahyś. fiEZ_ ftał 

·w 'winnicy Cłtryftusowey .po~yto1cznym „ 
~a koniec, abyś zbawienie własney Du.fzy 
twey ·zabe~pieczył, o naukfG i umieiętnosć. 
ftarać ci fię koniecznie potrz'eba. Do tego 
zaś naywięcey ci poiluży pilne. a prawie, 

· uftawiczne- czytanie dobrych, a uczony~h. 
Kfią~ek; w nich bowiem z.awarty jeft &arb, 
wfzeikiey ~mieiętności i nagkiA I Ofltl rą ' dła 
11as nieuaaiącemi nigdy Nauczycielami: i 
Miftrzami,'_w nich· jeft_ ukryte światło, któ
ry nr fię . rosp~dzaią ciemności niewiadoma· 

' ~ci i błęd.u. Nie można nigdy na tym prze.- . 
ftawi:\Ć czegośrńy fię w Szkołach nauczyli. 
Nauka w Szkołach n.abyta początkowa jeff 
trzeba, 'abyśmy onę uftawicznyo;i uczonych 

1 , K6ążek czytaniem .\po,ń';1aż::ili, i w,:yds1fko-

'• 

nalałi, gdy fię tego nie 1czJ.ni ;. wki·ótce · i 
to _fi~ na.wet zap~mina, co fię 'umiało,. cze'.„ 

gu-

\, 

... 
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go fię w_ Szkoła~h nauczyło. Na.uka, któ
ra nam je ft j(oniecznie potrzebna, je ft na
der óbfz'1:1rna. wielu rzeczy_ wiado01ośc;_i i 
2naio01ości wyciąga, je ft więc ·zawfze. cze
go fię uczyć, nigdy fię nie przeuczym, ni~ 

-gdy też uczone i_ pożyteczne KGążki z rąk 
nafzych wycb.odzić niepn\vinn)&'; z~wfze fię - '. 
niemi bawić mamy. A nie' tylko do nau
~i, ale też i db pobpżności czytanie mą
drych i uczonych . Kfiążek wielce pomaga·; 
bo . nie ty,lko rozum' 'oświecaią i poleruią, 
ale też i wolą' ku d~bremu zepalaią·. nsy-

\ więcey pobudek do cnoty, i pobotności , -· 
2naydzi_em w' Duchownych~ i i:oz,sądoych 
'kfiążkach, p~ych pilne ·i uważne cz~ta~i~-

' \\'i~cey n;ekiedy w nas fprawić może cłu
chownęgo pożytku. niż -długie, drzymaiiic.
ądQyt-e roźmyslania, ftan11 nam poniekąd 
za· dobre . Exorty. ,Same niefziczęsliwe do~ 
świadczenie nauczyło; jak wiele z'lego, roz. 
~i~złości, zepsuci~ i nay lepfzych obycz~-
10w. pochodzi z próżnówa·n,ia, z niepotrze- · 
bn~ch z obcemi . Konwersacyi. . Nie mafz 
~as pewnieyfzego na uwarąwanie. fię l1ró~ 
znowania śrzoc:Jku, nie mafz fkutecznieyfze
go fpośobu na uchronieą~e fię niepotrzebne
go z lu?ż·mi obcemi przeftawania, jako z•-

. ~och a me fit; w czyt~niu poży teczo:Ych, Kfią· 
"' _ żek. 

„. 

I . 

'' 

' . 
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:Ze~- Przy~ądź fi" tylko i fz~zyrze fię d~ 
nich przyłoź, a uyrzyf~ jak ci izdebka fma· 
kować będzie, rnila ci i lłodka bE;dz ie oso.~ 
bnosć, c~ężko -ci . b~\:fz.ie z Domu z potrze-'. 
by nawet uchyl-ić fię, to 'czyta,iąc ·. to p.i

fząc, wdzięczną, i tnilą zaw'fze dla ,fi<ibie 

z.naydzlefz zabawkę, nie b'ęd?.: i e ci4' tęfkno. 
w izdebce, próżnych rozrywek, nieputrze·· 

bnyc~ pr?~chad~e[( ~z.ulc~ci nie- bęctz1efz. ~ 
toć jett.- co . cię pewnie \V pol>o inoś.ci du· 
cĄa. i w regularno~ci , Źachc.i~a. to ci na
wę. dobre imie, i wzi~tość ziedna, z.a mą
·dt,ego i Swi~tego ,1p~~zytaią cl" wfaysc~~;,. 
bo fi~ m i ędzy ludz.m1 (~argac, cud~e kąty 

pocierać nie będziefz, to cię od tyOączn.ycli 

· pokus, i grze chow obrr;)~i, . w niefk<Jzytelno.· 
ści fumoienia zachowa. Jeż.eli z.aś. 2b.rzy
dzifz. fobie czytanie pożytecznych ~fiąże
czek, . jeżeli fmaku w nich nie ~aweźrniefz., 
jeżll w naukach, i pot'rzebnych umif!iętno· _' 

· ŚG.ra.ch· kochać fię nie b~dtiefz ~ cóż zaty,m · 
, póydzie ~ Oco .to nieomylnie naftąpi, iż · 

tęfknić fouie w lzdebce będziel.'z, 'w. ospa.l
~wo i gnusnośt ' flę . wdafz., z nudy .za n~.' 
metn rozrywek · .fzukać będzie fa'; w fzko- ' 
dliwych u~:ikłafz fię przyiażnia ch, przy g~
ftych nawiedziIJach ·rospi.iefz fię, a tak Iła-~ 
w~, Dufz~, i zbawienie ftracifz . Obyśmy 

nt-

Medytacya dw_ód::i1sta · 6ta. .z95 
nigdybyłi okrÓpnych tego nie wifiziell •przy-

. kladow! dobrze więc napisał'Bleseosis.: Otio · 
sitas inirnica eft Anima, si non legeris., si non 
s.tudlmis, ,dormitalzit anima tua pra ta:dio, ~, 

hojłes. ,tui, a11Jimce tuce Jabbatha deride.bT,Jnt. Z 
miodu zaś. brać fle trzeba do ' nauJ<1; bo 

\ -
\Yiek miody do nich naysposobni~yfzy, zkąd 

też Duch Przenayświętfzy ·,miody eh ,u po· . 
mina, aby ml:\drbści . fzukali. i urnieięt~Ó-

. ,, 

ścL nabywali. . Z: młodu gdy fm:;ik w nau. 
kach .zabie(zęfz, i na ftarość w o ich fi~ 

kócbać b~dziefz, g.dY z młodu, do ezy ta- , ' .... 
nia pożytecznych Kfiążeczek przywy.Jrn1efa, 
to i w zgrzybiałey ftarości onych z rąk nit!· 
wypuśi;ifz, a. tak ·~ m, łodo~S' t.woią. o~rasil'.; 
mądrością i ftarość ' przyozdob:ifz.„ r:o.Zl.Jm.e01. 

D~ ł'.lauk~ i .nabyt.e)'i u.mieiętnoś"ci prz.yd.aó 
trzeba gruntowną. pokorę··~ Nauka' be.z. po· 

kory zawfze jeft fzkodliw·ai nauka bowiem~ 
I ' I 

jak mó.wi Ap.o.ftoł „ nadyma, trzeba 1więc-

koniecznię ppkory, aby nauką n~dęta ha~. 
c;fość i ,pycha._ nas nie zgubiła ..;i o ciężki 
upadek nie przyprawiJa .. Ludzie , wielkiego 

rozumu ·i n.au ki, · a bez grunto~ney p.ok.o- · 
ry nayfzkodliw'fzemi byli Kościołowi „ w 
fzkaradnych błędach uwikłanti mizernie p<>
gineli, famo nafze Zgrpmadzenie o jak wie~ 
le w du.chu fzko~y poniolło od. tych, ktÓ-

, l fZ1 

• . .. 

I • 

'. 
I , 

.I • ... 
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rzy bla{kiem nauki zwiedzeni; w rozumie , 
fw,ym zhardzieli, farni znikczemnieli,' i 'pa- . 

I 

1ni~ć tylko danego pogorfienia po fobie zo-
ftawili ! w 1ęc cwicząc fi~ w naukach. o . 
poboŻ'lości nie zapominay, a nayw1ęcey w 
głębokiey ćwicz fię pokorze; bo. to nie- -
zawodna prą wda, co napisa} . Mędrzec Pań
fki: Ubi Juerit fup'erbia ~· ibi crjt & Contu.-

1 melia; ubi autem e.ft humilita!• ibi & fapian
tia. _Pcov:. uroQ, 

.MEDYTACYA xxvn. 
a Gor(iu;ą.{ci i' Pracy. 

-jJunkt .1 wszy -. U w.a i: iż.· dwoiaka jeft go~-· 
, liwośc._ J~dna ściąga fię do Boga, g?·Y 

fię o pomnożenie chw~ły BoLkiey !taramy, 
gdy honoru jego bróaiemy, _i obrazie Ma
jefta'Ću Jego ~_zap~biegamy. pr~ga ściąga 
fię d-o bliźnieg~, gdy o dobro. jego, . zwła
facza duchowne-, a naywi~cey o zbawienia ' 
j~go ufii'rue A:arar;sy fiE;, i do ofiągnienia 
.NieQ.a wfzelkim f posobem onemu dopoma
gamy. p~oiaka . t-a , gorliwQŚĆ je ft na~m 1>9-
winna. i ftanowi nafzemu- przynaJeżyta. . . . 
~e:z~ii Chryftus Zbawiciel nafz, z . ty~ fię 
jawnie oświadczył, iż ' nie dla .czego inne~ 
:go z Nieba na ziemię ~ftąpił, nie ·innym 

.l b~ 

I' 

• I 

,, ' 

, 
' „ „ 
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I 

l<oncem na świat · przyfzedł, tylko ci.la te
go, aby był ro~mn@ży_ł chwałę ,Oyca fwe· 
go Przad„iecznego„ aby ludzie żywot mieli, 
a .obficie go mieli, żeby był zeps_uł pana

.wanie grzechu, a zafzczepił fprawiedłiwość, 
_ i przyspoiobił lud podobaiący fię Bogu', ' z 
ty~ fiia' ogłofił. iż 'nie fzukał chwały f wo-· 
,iey" .ale ~hwały tego, który go pollał, iż 
nie' przyfzedł w~yw·ać fj>rawiedliwycll, ale 
'grzefz.nych do poku.ty. i tod. to jeft jedy • . 
. nym celem. i końcell) powołania qafzego, ' ·' 
~ęn jefl;_ n,a.ypier:wfzy obowiązek nafz, abys- . 
my o pomno.Żęnie chwały. Botkiey wfz'e~-
kim fp.os.ob.em liarali fię. o~.razię 1Vl:ajeftatu1 

. Jego. 1Jfi.l.n.ie zabiegali~ h.on.or1J lmienia J~go 
brónili, żebyśmy nieuttann.ie około, _ibawie-

· uia. Qufz łud~kich praQOwali, nieumieięcnych 
· na~c~aU ~ błądzą<(ycb. na p~ofl:ę- zl?.a·W.ienia 

drogEC n.a~rowadż'ali, w cnocie tł.aby.eh dobrą . 
rsdą pi;>k.(z.epial.i, grzefznych do)lokuty przy
Wo9zili, poku.~uiących Z ,B.og_ie~ jednali„ od 
grzechu, od rospufty i fwywoli'ludzi odwo
dzili,_ _a do cn-oty wimawiaJi. •. do iy.cia ,pobo· 
·Żnego pociągali, t9Ć je ft, czego gorąco pra; , 
gnąć, i do .czego wfZyftkiego nafzemi pra:. 
cami, i wfzelkim nafz..ym ufiłowaniem zmie· 
rzać powinniśmy; bo to jefi: urżęd.em 11~ ' 

(zym. t9 jedyną funkcyą , nafzq, tego je.Ze-N 
za-

\ . 

, . 



• I 

„ 9 9 V:iień Siódmi] 

zani~dbuiem, o. ts> jeżeli fię ufHnie nie fta
tamy, pewnie dla nafzey niec"iułości i gnus· 
ności wiele Dufa zginie, na wieczne póy'
dzie ·poum1eńie, ale z rąk nafzyd1 Bóg o· 
nych dopomi1:rnć fię będzie, i Dufzę za D~
fzę oddać b~dzi~m mufi,eli. ich potw.ien.ie 
nafzym przyplacie'my; wfzak tym, wyr~· 

'źoie pogr,ozi'/ Bóg Ezechie!Cwi Prorokowi: 
.fe.źli. P.rawi, nie hędziefz .':lóifil, abyji.ę jfrzegl 

· ·' niezboi.nik drogi Jwoiey .. on ~iezbożny umrze 
w . nieprawości_ fwey, ais . krwie 1egó ,; r~k~ 
twey jzukac bfde. Cap: 3 ~· Y prze.z tego.z 
P.-oroka wyrzQciwfzy Bog n.a o czy Staro

żak 1 1onym l~aplannm, iż famyl: h tylko n~·-. 
b1e pHli, a. t('ztody Pańfkiey nie doglądali_, 
co n.11:mocnego był~ n-ie pofilali, co cho· 
rerro n:e lr;czyli, co polamaneg_o. nie przy· 
w 1~iywal i, co b,y!o zginelo, tego niefaukali, 
iź rospro(zy,H o\vce, P~ńlkie, i ftały fię na 
p'.JŻarcie .• błii_dził ' •·a nie Qyło, ktoby .rzu-
1'ał, . p.(zetoż im l}óg wieczne za to b.1ada 

• ogłarza, i .z t.yln fic; na .nich prze~raża, Że 
m1~ł z• r~k,u ich ' fau,kać trzody fw~y. Va, 
pa(łaribuł '/srael, requiram gr~gem meum dą,, 
man~ eorurrt! Ezech: '34· Y nas fię to tycze; 
bo i my p.odiug nauki Pawi:,\ Swiętego A- · 
pofi:·lła tą,k' robić i pracować z wfzel~!! u(iJ. 

· fiości11 około zbawienia Dufa Ludzkich po· . 
win-

,. 

'1 

~edyt61cya droódziesta 7ma., 

winniśmy, ·jakobyśmy mieli, za nie ś'cifły 
Bogu oddać rachu!lek. · Ńle rozumiey fi12 
Więc bespiecznyrri z~a\Vieni.a, zę cię., fu~ 
łllntenie twoie o żad11e c i ężftle własne· i o-· 
sobill:e nie ftrofoi~ wyfl.:ępki, , że niektóre 
ódbyw-afz powinności cwoie. Ach jeżeli 
duchem gorliwości nie pał~fz. jeżeli, ile Z 
Ciebie jtdl:' . obraz~e B:>lkrey, i rospuśc1e nie 
2abiegaf~. jeżli. ile mozefz, ' bliż1~ieg? nia 
ratuiefz, dobrą rndą, prze!Łrogą nie . wspo· 
rnagafz·, od zl~go nie odwodzifz, lenifzfi~ do 
d_uchownych bl i źnit:lgo ·poRug, lubo ci fi12 . 
poda'ią . okoliczności, .w .kt~rych to Rucha· 
niem Spowiedzi, to Duchowną e:Kortą, to 
zbawienną ·nauką mógłbyś niejednego grze.' 
fznika Bjogu pozyfkać, jednak pod różnemi 
pr~textami, i zmyslonemi e~ku~ami, a w 
rzeczy famey dla gnusności tylko i leni
lhva unikafz 'i, uciekafz od tego, mafz Ru
fzną przyczynę l~kać . fię, abyś :.ta cudze 
grzechy nie zoftat potępionym! Na fądzict ll ,, ' 

0 1kim i za dcugic.it trzeba będzie odpo-
'"iedzi~ć, t a,:n, jak . tt'JÓwi Grzegorz Swię· 
ty,' ~apyt~ią nas: Q~ui unquam. per imguam 
noflrQtn, ccmuer.śi, ~ qui de peruerso jzlo open, 
nofłr.a , · · · · 

.I · '>icrepat1011e correptz, pcem~entzq_m . eg~· · 
rant.' ':Jzos luxuriam ex nofira erudittone d~.· 
llrurt, quis ava~itiam » .quii' f11p1rbiam ~ee/i • . 
~ · u~ .llilfJlt„ 

! 

' . 

·'. 

I 
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i . 



ł . 

. • 
500 

"°vit. ;Ach jeżeli Żadnego zarobku w po· 
• I 

zytkan1u dufz ludzkich Bogu nie okażerń. 
jakiż wftyd dla nas ·będzie, jakli hjlńba; ja
kie potępienie. · Lękał fię tego P·aweł Swia
ty Apoftoł, i mówił: V ce ~ihi,1 si non eva~·- . 
gelisavero! ·1. Corintb: 9no. s{vięty W ince n-

. ty a Pau.Io, jako mamy w życiu jego, bał 
fię od.dać rachunku Panu Bogu ' Z tak wie
lu · H erezyr, zgorfzenia, i pow fzechny ch 
ucifkow, lękał fię. aby za nit: nie był ka ra
nym, iż ich, jak on tozumial - przez po ko· 
rę, nie brónil z oną gorliwością i Duchem, 
jako przynależy {{~łanowi, który je ft po
śrżednikiem między Bogiem ~ ludźmi ·U fta
ła teraz gorliwość Ducliownych, lłufznie 
mufiemy fię żalić z Swiętyni Grzegorz~m· 

. Papieź.eąi, gorzki jego lament do nafZych 
·ftosuiąc cŻasow: Ecce Mundus ·, S acerdotibus 
.plenus efl. /id tamen in mefse De{ rarus vald1 
inv'snltur operator, quia Officium qlnd1m Sa- , 
'erdotals Juscipimus, pid opus o.tficii non im· 
plemus, w gnusnoścl żyiem, w ospalftwie 
gnusnieiem, na próżniactwie .i frafzka'Ch · 
drogi czas przapędzamr, o wygodach tył-

- . ko , mysl11n, na co -'wfaelkie ftaranie nafze 
. obracamy, aby nam na niczym nie .zbywa- -
łą . Za.wftydŹl)lY fi~ t~gc · teraz przed l!o· 
-&i~m, a w innego pflf'yobl'eczmy fię Du:. 

' · cha. 

, ·' 

Metiytdcya dwód-;:.i6Sta, 7ma. 3oł . . 
cha ~ D h ł · f ~-- , ·. uc powo ania na zego jeft Duch 
g. rli w , . . I , . . osc1, 01111 pa ac_ 1 goreć powinniśmy, 
\V każdey okazyi, gdzie idzie o horior Bo-
1k\ o zba~ienie Dufz Ludzk.ich, on oka· 
~uyrny, -. ani zdrowia, ·ani · ż~cia , dla chVta· 

'Y Bolk1ey, dla pomocy, 1 ratunku bli· 
in1c.h naf; ych- ni~ żałuiąc. · ' 

Punkt. 2gi. U waż: iż do ża~liwości, kt6-
rą pal)ać powinniśmy, tr~eba pracy i ro· 
boty. Gorliwość nafza nie w uściecb tyl-

. · ko i języfrn, lecz w czynieniu f ufiłow~niu 
być_ ma. · Co rzeczono o miłości. · to fi~ 
P~awdzi o gorliwości,, która miłości jeft &ut
~1e m i owocem, iż gdżie Hę ona znaydU:· 
ie, wielldch rzec.zy_ dla chwały Bofkiey, i 
pożytku bliżnjego, dokazuie, przetoż też 
ci Swi~ci. kcórzy gorliwością w Kościele 
Bożym flyneli, wiele dla Boga i bliźniego 

- pracował!, ~iele wycierpieli. Nie ~fożem 
nigdy dosyć uczyn i ć nafŻym ' Funkcyom 
\V , pofłudze ·Duchowney około. zbawienia 
Dqfz Ludzkich, nigdy dopelnić nie rńożelll.' 
P1 °"'inności nafaych w rozm·nożeniu chwa> 
Y a . 

0 fitie-y bez pracy· i trudow, zkąd 'i Pa• 
weł Sw. A ft. ł T. . f: . . . 1ęty po o · 1m0Łeu za fwego u;. · 
czma ~ h b . · 
b , 1 ac ęca1ąc, a y dopełniał UrzędlJ fo. 

ie z ~con . -d . E a . ego "".' opo~aa amu , wangelii„ 
_w n wrą~ąnrn mew~ernycb, kaid ,mu ro,. 

bić . 

, -

' I 
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bić i prac~wać, . uftawi,~~~} e czuwać. Vigi· 
I~, in . omnibus labord/rrtinijłerium tuum im
pl~. 2. ad Timoth: 4. Wt3zwal nas Pan Bóg 
do _ winnicy' fwoiey, abyśmy ohę upr:,'w1ali, 
Ćzyśc11i, abysmy z niey ciernia i chwaO:y 

• grze ho:w wyryw'ali, o jakiey tu potrzeba ' 
pracy i roboty, ' jak wieie _ p onieić trzepa 
t-rudow i niewczasow, żeby rola --winn icy 
Chryfrusowey dobre owóce ~odztfa, i po· 
żytek przynofiła, •trzeba onę potem czoła 

/ nafzego w ufilnym ftaraniu, i pieczolowaniu 
_po·lewać. Nie ,na próżnowanie tedy, nie na 

.. wygody 1 wczasy, ,ele na robotę i pra~ę 
przyfzliśmy do tego z -gromadzenia od Bo

, ga . ,wezwani i. powołani,, rob ić ' więc i pra· 

.cować ko~~eczni,e po_winniśmy. Robota na· 
faa, do którey od Boga ·pdwołani jefteśmy, 
jaka~ jelt'? kazać : katechizować, · fzkolne 
, lekcy_e ~awać, ~więte Sakramenta fpr·awo· -I 
wać. Prawqa, iż w tym jeft nieco faty- · 

. gi i utrudzenia, ' lecź nierównfo wlęc.ey tru· 
dow. ponofzą Swieccy dla ka\vałk,a chleba, 

dl~ nędzn.~go pożywienia, dla mizernego 
•zarobku , my zaś jeili robi m ., prąc mem, 
to robim i pracuiem dla nadg'rody, i -za
płai:iy wieczney, k'tÓrey wiellrnści ' ani ro
tum poymie, ańi j~zyk ludzki opowiedzieć 

· wydoła, a.przy te)' robo~ie, przy ta.kowey 
pra-

·' 

, I 
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Pracy mamy z łatki Funda~o.row i' Dobro, 
di1eiow nafzych, z daru i opatrzności ' Nay
~yżfzego w~z"l'kie potrzeby ku -odzien;u 
1 ~ożywieniu nafzemu, który'ch w tym ży
t1u doczesnym ilufznie, i rozsądnie wycią
gać i domagać fię możem. Ach prawdzi. 
wie {l:aiemy fi" niegodnetni tych d~row 
łlo~ich. których używa·my, gdy pomimo 
tych wygod , . i wćzasow w próżniactwie 
życie ~afze przep~dzamy / gdy na chwał~ 
Batką, na pożytek Dufz .Judzkich ni'c ,ro.' 

hi6, i ' pracować nie chcemy! P.owołani od 
Boga i poftnwieni ńa to jefteśmy w win- • 
nicy Chryftu'sowey, ,w Kościele Jego, abyś
tny z prac nafzych Nie bi fkiemu Ogrodni- . 
,kowi poiytek . przynofili. Będzie ten cza·s, 
iż fit; onego od nas upominać będzie, gdy 
więc przyidzie na Sąd ~ft:ateczny w ogro
mnym Majeft'!lcie, a nam przed fobą ftanąć 
każe: Quale ei ani~~rzi:m lu'crum de n~jłra · 
PJegotiatione monjłr.abimus? pyta fię Grz'egorz 
8~ięty, Qu~t ejus c.onspećtui animarum ma
j;1ulos . de •pra4,icat~onis .noflrce Jegets il/aturi 

~1's '? Podobno nic w rękach nafzych nilł 
zn~~dziem, żadnego pożyt.ku. żadnego za-
ro k~ B k ' · b d · , ' 
1 kać • _ o~u o azac m~ ę ziem mogli, 
ę. -~ę więc nam nalezy, a.by nas jałm 

mepozytecznych precz nie wy.rzucono. Je~ / 

' -, 

U żeli . 
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żeli zaś robic i pracować ufilnie będziemy, 
pilno · odbywaiąc Funkcye powołania na
fze iro i ftatecznie pełniąe obowiązki . na
fze '1w 1 n~ucżaniu . , . riawracani'u ludzi do Bo

ga, w. opowiadaniu Rowa Boż.ego, w' go
dnym fprawowaniu Swiętych Sakr,amentow, 

nieśmiertelna · nas czeka 1ława, wielka i ob• 
I ' 

fita zapłata, jako fa~ Bóg prz.yrzekL przez 
Proro.irn: Qui erudi~nt multos, Julgebunt ji'cut . 
flelta in perpetuas aternitates. ~an~eL 1 2. ~le 
zacność pracy nafzey, na ktorąsmy fię po· 
świę,::ili, powinnl\hY, nas naywięcey do niey 
zagrzać i za~alić„ Nie będziefz tu praco
wał olrnło roLi i pługa, fzukaiąc dla fkbie 
pożywienia, Bolka Opatrzność uwolniła cię 
od •tego, nie będziefz tu pracow~ł około 
nabycia fortuny, . maiątku; .·_bo lu boś fię 
wfżyftldego przez święte ub6ftwo wyrzekł, 
wfzyfi:ko jednak mafz, czego do uczciwe• 
go pożycia potrzebować .~ożefz. Nie trze~ 
ba ci tu robić, pracować na to, w czy~
byś chodził, czym byś żył, gdzie byś gło
we (kłonił; bo t:i na tym w tym nie fcho
dz.i .franie. . Nie trzeba robić, . prac~w11ć 
na Żotie Dzieci~ poś i własnego . Oyca i 
Matkę ~~uścił, .Bogu fię, poś~i~caiąc na 

nużb~. Praca twoia około tego, i:tb~ ~fzy: 
scy Pana Boga ~nali, Jemu fiużyl-1, Jego . 

wiel· 
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\Vie~bili. · O f.ak ' za~na to prac'a ! Robota 
twoi k I b . . , . a-o o o.z aw1ema, poswiecenia ufzcz~· 
sliw· · D " · h • . ' ' . iema u1z ludzkie • 9 mozefz być · co 

-nad to ' godnieyfzego i.świętfzego? Divina· ·· 
rum, divinifsimum eft, · in falutem animarum 
cooperari • m~wi Dyonizy Swięty, "1 ·tyni 
Apolłołow i Apoft:oHkich , Meżow, ' wielkich 

i Hawnyc~ Swiętych nasladuier~. Nfebo na
pełniafż, owoce _Męki i śmierci JEZVSA Chry
ftusa ,zbierafz, Króleftwo je.go rozmnażafz. 

Praca twoia około for'mowania, i edukowa· 
nia Duchowieńfrwa, , cóż . nad to za'cniey· 
fze.go i Rawnieyfzego być może? w tym 
ur~ąd Ohryftusa, fprawuiefz .'który fam przez 
fię ś~ięte ćwiczył Apoffoły, ,do dobra Ko
ścioła Sw_iętego nayfiłniey-fię przykładafz, 

któremu naywięcey ria dobrych Kapłanach, 
na dobrych Pafterzach zależy. · Nie leńże 

fię do tak świętey, do tak zacne)' pracy. 
l.Jży_czył ci_, Bóg zdrowia,' sił, dar?w i ta
lentow fwych, uczynił ' c ię .zdatnym i fpo
sobnym do wfzelkiey Duch<?wney robotyi 

\Vola więp Bo~a jeft, abyś w tym Swię
tyrn franie robił i praco;wał; a tyri _ abyś · 
fobie ,Niebo ' zgpew~ił i wytłuzył. . 

B llr:nkt 5ci. Uważ: jak fprośne jeA: przed 
•0 &1ern i ludźmi próżnowanie, jak . wfzyft

kun · fikodliwe. Wfzyscy ludzie roązą fię 
U ij do 

„ 

. I 
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" dą .roboty, ptak, mówi Job S"łiętj', do ła· 
tania, 'a Cz lowiek do pracowan,ia. W fta
ń1e nawet ni e winności Adamowi nie po· 
z wolano próŻno\vać, ale kazano robić i pra
cować około Raiu, w którym ,go Bóg osa
dził,' i kt ó ry mu uprawiać, i onego Jhzedz
żalvcil. Szczęśc ie jego i BŁogoflawieńfi:wo, 
którea'o ~a z iemi miaf używać, nie na próż-

b / 

n ow'aoiu, ·ale raczey na 'użytecz'ney zaba-
w ie i pr~cy, bez utrudzenia jednak, zale
żało, po grzechu za~ kazano ' nrn robić na 
chleb w 1pocie, cz':>ła, a tak prace z utru
dzen :em naznaczono już za pd~u~ę, cho· 
ciażqyśmy tedy żadnyc~ grzecf10w . nie ,Po· 
pełml\ , tym farnym. że ludźmi jefteśmy, 
próżnowania fię ftrzedz. a robić i pracq~, 

' ' wac p0winniśmy ;, bo t,ego kondycya ryafza ' 
wyciąga. dalekoż ba,rz1ey f,iedy, o tyle 
grzechow własne nafze fumnienie nas prze. 
św iadcz{!, robić i pracować ·mamy, ~byś· 
my pracą ,i robotą grzechy nafze przefz łe 
okupili ,1 a jefacze,-więcey robić, i uftaw. 
n ie pracować wii~ni jefteśmy, abyśmy fię 
nowy~Ii . ufrrzegl i.; próżnowanie albowien;a 
jeCł: płodną· M~tką, i Miftrzynią wy lłępkow. 

· ff' iele '_z lego, mów i Pismo Swięte, pro%no
wanie nauczyło, Multam ma{itiam r!ocuit otio
..sit~s. E cdes: 33. Nie darmo Job Swięty nie

poży. ' 
, , 

- ' 

' , 

" 
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pożytecznego, nic 'nie ćzy,niqcego, i prÓŻ· 
nu iącego z obrzydliwym złączył; bo kto, 
nic nie robi,. otwiera· do fi~b te wfzy ltkim 
Wyfl:ępkom fzerokie w,rota, i t ak P_isrrlo 
święte grzechow•-, co ' ftę w Sodomie 'zag~· 

\ Ścily były, nie inną daie przyczyn~ , tyl~ 
ko próż~owanie, a zby tek w potr~wao-h' , 
Dawid też Prorr;ik Swręty, o tych, którzy 
roboty nieznaią •. od pracy ftron i ą, pawia'.. _ 
da, iż ich pycha mideła, okrył-i fię niezboż, 
n ością, - i nieprawością f woią: In labo re ho· 
minum rJOn funt, ideo tenuit eos Juporbia, opet 4 

· ti Junt inzquitate &l impietate fua . Psalm 7 ~. 
A tak próżnowanie nie tylko famo z fie
bi"e je ft grzechem, ale też zrzódłem i po· -
czątkiem wfzyft.kich zbrodni i ' wyft~pkow~ 
Gdy fię farni z -fumnie~iem ~afżym pora
chuiem, mu-flemy przyznać, iz owych upriy
krzonych pokus, niebespiecznych mysli ,_ 

' nieforemnych imaginacyi , owych . tyfią
cznych defektow i grzechow, j~dyną prz·y
cbyną było próżnowanie„ od których wold 
l'lę,mi pewnie bylibyśmy, gdyby~my byli 
zawrze pracą, i pożyteczną robotą zabaw
ni: Ten, który pracuie, żadney. zwyczay
nie pokusy fię nie ' obawia, a yró,żnuią.c! 
wfzyrtkich. Dawid choć tak S\\'.,tęty 2 proz. 
now~nia wziął fobie okazyą do owego cie-

kaJle-

' ' 

., 
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kawego fpóyrzenia·, z l~tórego w cieżki na· 

der upadł wyftępek: , ~zecz to jeft d0świad· 
czona, .że ni_e mafz pewn'ieyfzego ~a poku· 
sy lekarltwa, jako zawfze hyć po,żyt!:!cznie 

zabawnym.1• P('aca -i robota' jefi: zalloną i . 
obroną ·Cld· pokus, je:fi: tl:różem niewinno
ści,, jeff: _ zafiewęm i żniwem rozlicznych 
cnót ~w'ię,tych, 'przetoż o ·pracowitym Czło
wiekh. na'pisal Prorok, iż mu fic wfzyfi:ko: 
doorze dziać b~dzie, dobrze Dl~ będzie, i„ 
W tyrń nawe~ jefzcz.e życiu hłogótławio-

, nym go być twierdzi; Labores .. manuum . 
. tu a rum • q'f:lia manaucabis • 'beatus es, ' & '' 
b~na tibi erit. ·Psa!: 12 7. Lecz gdyby wię- „ 
cey fzkody nie byłQ z próż.nowanla, jak 

. ta tyJko. ii prze~ nie •tr-aci .fię drogi czas, 
. dosyćby n~m na tym być miało, - abyśmy 

one fobie zbrzydzili. Nic drożf~.ego Czło· 
wiekowi, od Hoga nie je ft dano n<l'd cza~, 
każdy' moment jego tak jell: drqgi; ·jak dro· 

„. ·· go jefl: to wfzyftka, co w kaidym mo· 
mencie zyfka? można, · tyle więc waży, 
ile waiy fam Bóg. ile waży łaCka jego, 
ile w~ży z~wienie nafze'.; bo w każdym 
czasu mQme~cie •to zylkać i paP,y6 rriożem. 
Al~ ten drQgi od Bogą nam 'udzielon.y upo· ' 
minek na mieyscu nie ftoi, w pewnym jefl: 
zawfze , biegu, prędzey nad mniemanie na~ 

I fzlł' 
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fze na"' 1 · r 1 ) . - ' fr •u .u atu1e, a i<lmą up ynnoscrą prze• 
r~ega ,nas, abyśmy' go chwytali, i na fwóy 

pozytek obracali. Nic tedy krótfzego' nad 

czas, godzina za godzi~ą, dzień z.~ 'dniem 
na Wyścigi idą. i nieprzerwanie życie na, r~: ~ fubą unafzaiąc •' prędzey \je kóńczą, 
lllzefi, fię fpodziewamy. Qb'eyrzyi fi~- wll:ecz, 
1\ . obaczyfz, iż dni two!e . uleciały, jakby ' 

• ~ie były, a z przP.fzłego czasu fądź o przy-' 
fztym. Ten tedy tak drogi, a razem tak 
krótki czas, 'przez pr6żnowanie traci'e'.my. 
laka więc fzkoda, jaka utrata ; ją~ ciężki 
arzeóh! ,Jeże!! za jedno fłowo _próżne, t~e~ 
~a b~qzie Bogu1. oddać rachunek na Sądz!e 
Jego, i bez ~ary to nam nie uydzie, co 
ia rachunek trzeba . będzie Bogu odd'ać za 
tyle ' momentow, dni, godzin, tygodni, 

~ieli~cy marnie i pdżno przepędzonyc~ '? 
Jaka kar~, }akie potępienie . i;iat za to cze·· 
ka'? OO:at1'u przynayri1niey: pozoA:ałego 
czasu dobrze używaymy, a prÓŻrfo\\'an,ła 

, (ip 11. • ' b ' I b ' 
· -i; 'nzezmy, ro my, pracuymy, a ysmy , 
~z_as przefzły: marnie ftracony jakożkoJ„ 
'\V~ek nadgrodzili. 'abyśmy ' krótkości czasu 
~ZYli, którego już podobno nie barzo wie-· ' 
e naltl pozoftaie. Zniwo fię końcży; Zi· 

ltld 3. tl_adchodzi, cza&~ 1·uż wiecey n.ie bę· ' 
Zie • . . w • . 

· ~aywi~cey ' zaś Arzedz fię warny 
próż~ ,. 

' 
' I I , 
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próżnowania,' abyśmy powinnościom i o~ 
bowiąz,kom aanu i powofuMa nafzego, i 
urzędo!D nam zleconym zadość uczyn 1~ i. · 

·Mamy na fobie tak wiele obligacyi, że kie
dy ich liczbę, i wielkość rozważyrtt na to 
ńarzekać mtifim. iż nam do tak p.oważnyd1 I 

fpra,w czasu nie ~ałe '· a jakże go możn:i , 
na próżnowaniu, na niepotrzebnych ga.tł· 
kach, i przechadzkach trąwic'? C1, któ rzy 
p~óżnowaniem fi"-. bawią, - pewnie fwych. 
nie pełnią powinności, obowiązkow rw c.h: 

. zanied,buią„ a tym im nowego przyby~a. 
grze9hu, Weź. tylko na dohrą uwagę fran. 
twóy, obowiąz'ki twoie, Urżąd tw6y, gdy· 
temu wfzyftkittmu zechcef'z dosyć uc,z_ynić 

. tak, jak jefteś. obowiązarty, za,wfza będz 1 e(z. 
- miFtł cz.yrp ' fię Q4fznie zabi,iwi6: naw. próż
\ nowanie czasu ci zqywać nie bedz-i e. Co, 
· dzie~ fię do. roboty ty1n pobudz~y.. iż Ćię 

Bóg do pracy, nie na próżn_o:.Vanif:ł. ftwo: 
nył, iż Niebo pr!lcuiącym ob.iecał ,'nie 
próżniakom·„ iż przy śmierci 'b,ędziefz żą-.' 
dał 'choć trocnę ja.fzcze czasu na Ducbo_w· 
,ny zarobek, ale· go 'wię'cey mieć nie bę ... 
dzief ~ teraz więc czyńmy dobrze, po1tąd. 

· cza~ mamy. 

DZIEN 

I 
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MEDYTACYA . XXVlII. 
o Odnowieniu Sluhow. · 

/ . 

punkt .J wszy> U waż zacność i god~ość slu-
bow twoich, któ.re dziś mafz odnawia·ć. 

Przez. nie albow'1em poś.więctłeś, Uę Bogu · 
n.a wie.czną Rużbę, i. zgoła 'świata wyrze- ' 
kłeś fi", ze wfayftk..iego wyzułeś, fię, i fie,
bie. farnego. zaprzii.łeś fię„ J>~zez. s!ub ubó
~wa ,oddałeś Bogu w(iyftką własność; two-

• 
1 ią.. któ.rąś miał'· alb.ó m.ieć mogłeś:, przez 

~lub czyfto$i poś,wlęc:;iłeś, BogU; 'ciato two• 
ie, z.jego namiętnościami., przez sl.u.b poOu~ 
fzeńfl:_wa. oddałeś, Bogµ, Dufzę_ twoi11 z jey 
władz.ami j, mocami, na kon.iec przez slub, 
k,tór.ym pi:zyi:zekłeś, ·Bogu olc~ł~. Wi.eśnia
kow z~awienja pracować,, ~drowie „ fity ·, 
~ życie· famo Bogu· ofiarowa,łeś. Cóżeś wię- · 
cey. 'mógł oddać. Bogu tw.oiemu? cz~roże~ 
więcey nJógł uczcić Stwórc.ę twego? uczy
niłeś' naymjlfzą B.ogu ofiarę. Wypełniłeś 

' Ąkt Religii Nayświętfzy. l'owtarzafŹ - to 
dz~ś. przy odnowieniu slubow twoich, na .. 
nowo fiebie famęgo z Dufzą i z, ciałem Bo· ; 
gu poświecafz, na nowo ty'm wfzyftkim, 
~o~ miał._ wi ~ieĆ, mogl~~, Cżcifz, i wi~lbifz;_ 

BP,gą 

. „ 
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Boga', łączyf z fię, i jedno_cz,yfz na nowo 
z Bogiem twoim w fpÓs:>b naydofkonalfzy, 
na nowo• farnego Bóga ob1erafZ fobie za 
cząftlię Dziedzictwa twoiego. Trzeba więc 
abyś ftatecznie trwał przy Bogu, abyś fię 
nigdy od niego nie oddzielał,, i nie odłączał 
od milo~ci jego, trzeba żebyś niczego wię. 
cey nie pragnoł tylko Boga, ' ie by~ ni cze. 
go więcey nie fzukał , tylk,o Bo'ga, nikomu 
nie iłużył~ tylko fa1ne.m.u .llagu t,woiemu. 
flower.n trzeba„ żebyś i ty cale był Bulkim, 
a Bó.g też cale twoim. Cudowna Jąft. dz.iel· 
'noś_ć świętych slubow ;. ' one bowięm ~dda· · 

laią od nas wfzelkie.· do grzechu ponęty, 
1,lmarzaią w nas pożądliwość oczu, gafa~ 

' w n.as pożądliwość ci~ła. przytlumiaią py
chę ż.ywo.t_a._ '. One fzczegulny fzacuo,~k, i 

'osobną wag,~ fpraw.·om nafzym przydaią, 
świetpieyfz.em.i przed B.ogiem cz,ynją" od 
wfzelkich przefźkod,- któreby nas w dra· 
dze dolkonałościzatrzymać mogły, uwalnia· 
ią. Czynią ~as naypodobnieyfzemi Chry
ftusowi, obraz Jego nayd?fkoi:ialey na nas 

wyrażaią, do Krzyża nas Jego niby czter· 
ma gwoździami przybiją .„ - na którym 
·przez wierne slubow nafzych' zachowanie, 
ftatecznie wifząc, a· od niego fi~ nie odry· 

waiqc, pe.wnie i ni~omylnie zbawienia -.do
fi11-

„ 

I ' l 

., 

r I 

1 r 

' 
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~ąpiemy, i Ray . Niebiefk.i ofiągniemy: · b , 
Jak zacne więc, jak święte fą s'Iuby nafze! -
Poważać je. kochać je, kochać 'fię w nich, 
2 nich fię , chlubić mamy. Samo nawet. sl11· 

how nafzych odnowienie. gdy 'fię z powin
rtellli Du.fzy, i ferca czyni dyspozycyami, 
\Vielce je{}: pożyteczne, , ~q orzeźwia. w nas 
łlaboźeń.fi:wo. zap.ala gorącoś'ć Dupha, i O· 

chaty ku dooremu przyd~ie. ocuca nas ~ 
()spaUl:wa i gnusności~ · pi:zyp.omina nam o
bowiązki, -·i. obl-igaoye nafze, ' ktoreśmy na 
6ebie- prz.ez. t.eż. '~luby ~.11Ćiągneli, ftawi 
łlam przed-0cz)· •. i; erzy·~odzi .oa mysi na
~Ze przeciwko tymże. slubom: nJew.ierności, 
J pop,ęłnione. defekta „ a rta.k. ~$; ~al.em i 
fkruchit nttp,ełni.a, do, ·popraWY.' p,0bq,dza, i 
~achtzca. O 'gdyby O. to „ któs:e dziś. e<z~nić 
tria.my,. slubow oafzych odnowi.en.ie-„ tako· 

• \\te ~w na:s: fpr-awi ło filu tki,. t.akowe nam 
łlrzynioRo. pożytki t' J.Ylamy ,tedy .naypier
\Viey dziś p'1lno fię. przypatrzyć, cośmy 
Przez sluby nafze Panu Bogu przyrzekli, 
Cośmy mur. przyobiec~li ~ do czeg~~my fi'C 
Przez nie obo~iązali. jakie powim;1ości .i 
0bliga~ye µa fiebie zaciągneliśmy. Ze fię 
~0\Viem one zaniedbuią, łamią i przeftępu· · 
'ą_. przyczyna tego jeft niewiadCJ,mość„lub 

· ni~PamifiĆ i' nieuwaga. Dziś tedy należy 
' fil( 

'I 

~ · , . \ ..;, 
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bożeńfł:wem, z fiebie faQJycb cz.yniąc Bo~ 
gu ofiarę 1 na nowo na całe · życie nafze 

fię nam doftatecznie nad niemi zafi:anowić. 
one zważyć, rozebrać. abyśmy tak one 

. glęhoko w pamięć i w force nafa~ wrazili 
· i _ potrzebną ·na .nie zawfz_e baczność i uwa~ 
gę m!eli: Dziś czas, i pora ~o tego nay-
11posobnieyfza, abyśmy \v fiebie wefzli-.· pił~ 

-no fię z ,fumnieoiern nafzym porachowali, _ 
jakoś 'my też dotąd s!uby nafze chowalł, 

jakośmy obo~iązkom z nich wynikłym d~
syć czynili, ja.kie w tym zdarzyć fię nam 
mogły 01~yłki i zdrożności, ż ' których 
prz.yc~yn •. z jakich ' po.wodo w pofzfy., co 
na.m. .. mogfo być d.o n~cb o~azyą i ponętą'? 
Toć Jefł,. nad, czym nayczęściey, i naypil
niey zaftanawiać fię .qam należy; . bo z te
go nayś,cisley nas Bó-g fądzlć l:!ędzie, , i to 
prawią jeqno ściągnie · na nas dekret aibo 
zbawienia, albo potępienia wiecznego. Dziś 

o~n~wiaiąc s.lu~y nafze,. nową p.owinniśmy 
osw~ad~zy.ć ~ogu, oc~otę .~ i chęć, fz;czyrłł 
do ich w1ero1ey'fz:ęgo. na potycn zachowa· 
n'.a, no~e 'rezolucye, nowe przedfię~zi"· 
c1a ~zy~1ć m~my do ich dolk.onalfzego wy
pelmerna P.uząc~. ·nowe obmyslać śrzodki 
i _rposoby do ich ztipełnieyf.zego wykona
~1a pomocne. Czynić więc to odnowienie . 
slubow. nafzych ;mwinąiśmy,· ni~ na pozor 
tylk~, 1 dla zwyczaiu, lecz ..z gorącym na-

I Of!emu fi" w tY?1 ftanie oddaiąc, i. na wie·- ' 
, ,czną tłużbl} jemu fię zupełnie po~więcaiąc. 

_, bożeń- 1 

, I 

Lączyć do tego mamy Akty dziękczynie
nia, wdzięczność nafią Bogu oświadczaiąc, , 
za t~ fzczegufoi:f lalkę, iż nas ze złego wy· 
rwał świata -, a do tak Sw·iętego pow-olać "· 
ra.czył ftanu, iż nas /od tyfiącznych grze-

. chow, od 'Zgorfzenia i zepsucia zachowal, 

laik~ f wą uprzedzit, płogoRawieńftwy fwe-
. mi ubogacił, na proftey zbawienia drodze 

nogi nafze pofbwfł ' i umocnił. z tym fi12 
przed nim oświadczai'lc, iż ftat~cznie 11a 
tey drodze' trwać, ' z niey nigdy zbaczać, . 
nią zawfze Z ·cnoty W cnotę poftępo\vać I 

pragniemy. Przydać ~o tego mamy Akt 
pokory i " poni~enia, wyznaiąc nafze · nie- -
wierności i , przeftępftwa ~ za nie w fetcu 
fkrufzonym i w upokorzonym duchu IVla-

1 iell:at Botki prz~prafzaymy, łżami pokutne- · 
mi -obmywaiąc te zmazy. ~ Dufzy nafzey, 
któreśmy gwałceniem · slubow nafzy9b za-

. I 
c1ągneli. 

\ , 
, Punkt .zgi. U waż: iż przy tym slubow 

twoich odnowieniu, od9owić ci fię też trze
ba i w duchu p(,wołania twoiego. , Jakiż 
być powinien duch· powołania ~wego '? -Po-: · 

· ' . wi~ 

' . 

' • 

,1 . 

/ 
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winien być pokorny i uniżony, wfzyftkim 

fkłonn y, każdemu, ulegaiący ;- ufzano.wisnie m• 
respektem· innych·- uprzedza i ący. Powini~n 
być fzczyry, profty od wfzelkiey w Oo· 
wach oboifltności, i dwoiftości daleki, cby-

' ' troś.cią, ~dradą, opłudą br~y.d~ą.cy fię, w 
pr~wdzie, otworzyftości kochaiący fię, że· 
:by / t;o było w fercu, co i w uściech, żeby 
rozmowy i dyl'kurs~ nar~e na tym fię pra-· 
widie zasadzały: Efl, eft, non, n~n. Powi· 
nie.n być gorliwy o chwałę Bolką., o zba-. 
w1enie Dufz ludzkich żarliwy, abyśmy dla 
Boga · j bliźniego wiele cierpjeli, wiele czy
nili, i nieuftannie .pracowali. Powinien być 

cichy i łagodny, fło~ki i przyie~ny, z każ
' dy~ mile obcuiąc, cudze d1:fekta cierpli
wie ~nof ząc, popędliwości i gniewu fię ftrze· 
gą?• krzywdy, potwarzy w mil.czeniu zno· 
fząc. Powinien być umartwiony, zmyRy 
ciała powściągaią~, , nami~tności w fobis 
pr~ytłumiaiąc; niesforni'.' clluci i fklonności 
umarzaiąc. Taki powinien być duch twóy, 

' lecz daleko· infzy w tobie fi~ znayduie. 
D,uch twóy cale światowy, i próżności pe,ł
ny, Duch ziemfki i bydlęcy, cała żądza i 
pr~gnie~ie twoi!!, Żeby ciału dogodzić, 
f maozno zieść, dobrze Gę wyspać, o u· 
marrwieniu, o kri:yżu ani Byfze~ nie chcefz, 
, I 

o WY· 

' ·' . 
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o wygodach i' wcza~ach '~a.la mysi. i mo· 
Wa . twoi~, zmysl~ości dogadzać, złym na
miętnościom. ulegać, zmytły kontentować, 
to twóy zamiar. Duch twóy wysokich o 
fobie i hardych mysli pe'łny, nad inne, fię 
wynofzący, innemi pogardzaiący, próżney 
chwa,ly, pokazania fię „ przed)udimi chc'i· 
w.y. , Dt1ch · t~óy ' ikryty, obłudny, jeftd 
f~rca dwoiftego. mowa twoia flów oboięt
ąych pełna, mysli podeyrzliwe. Duch twóy 

ospały, leą1wy o chwal~ Bolką_, j z·bawi.e· 
nie Dufa Judzkich nieczuły. Duch twóy 
bez jarzma, bez . karności, bez boiaźni i 

• ' ' t 

wmnego ' ku. innym respel<tu, bez, Subjek- 1 

cyi _i pąRufzeńftwa. Duch c.Jóy · ozi~bły 
i oschły, bez nabożeńftwą, i wnętrzney re
k9llekcyi, bez tkupienia ·i gorącośc1: Wnidź 
tylko w fiebie fzc~yrie, , przypatrz fię . do· 

brze tkrytcrściom twoim, a (am uznafz, iż 

w rzeczy famey taki jell: Duch twóy. ' Na· 
wfzyftkich fię to prawdzi, ,co do fwych 
Uczniow, rzekł ni~gdyś Chryftus1

: Ncscitis, .· 
~ujus fpiritus eflis. Miłość własna, pycha, 
• pafsye, które nas zaslepiaią_ , zdrada, i 
chytrość czarta, który fi~ i w Anioła świa. 
tłości odmienia~ te nas zawÓdzą . i ofzuki· 
~aią.. rozumiemy niekiedy być · żarltwo~ 

1 -ci~, a ono jel_t zaz:droścll!, rozumiemy być 
po~ 

'• 
'' 

' " 

' 

"' 

' ' 
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potrzebną roftropnością,~ a ono JeA: chytro· 
ścią, rozumiemy być .niewinną życzliwo· 
ś~ią, ~ ono jeR: ikrytą_ · ciele~~ością. A ta· 
kiź to duch Cbryftusow, r.aktz to duch po
wołania · twoiego1'. Takim' . duchem ży 1 ąc, • · 

' umarłym jeft~ś Bogu, takim d11chem fię , 
.rządząc; do Nieba nie trafifz, trzeba w1ęc · 
odnowić fi~ w duchu, t_rzeba innego zabrać 
ducha. i Ył nim fię utwierdzić. Tać je A: · 
wola Botka, ten cel i zamiar tych nafzych 
Rekollekcyi , ten jeft koniec tego , które 
dzii czynić mamy, slubow nafzycb odno
wienia, abyśmy, jak mówi Paweł Swięt'y, 
w nowości ducha iłużyli Bogu: -ut Jeruia- ' 
mus in nouitate fpiritus. Rom: 7. Ttzeba 
~ięc, abyśmy całych fiebie odnowili. Tr~e- -

, ba, ażeby r1cedant vetera, nova fint omnia, 

/ 

I . ' 
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0!palft~a. Tych _i inoych tym podobnych 
ltarych, i zadaWAIOoych narowów I złych 
~wyczaiow i poft.ę płww, Trzeba poprże· · 
fl:ać, a nova fint omnia, corda, voces e;1· 
Opera., ' lnfze już .teraz mieć powin'nismy 
chęci i pragnienfa, inne- mysli i zdaniał 

fillSu iące fię do praw id eł i roaxym S~ię.te'.Y ' 
· Ewangelii zgad2aiące fię z J1al.iką JEzusA 
_Ch1·yftusa i ~Kościoła jego, dalekie ~d mą~ -
drośc1 Swiata. która orny Ina jeft, dałeJ<łe 

od rofrropności ćiala, która głupftwem jelb 
przed Bogiem, i która, śmierć przynosi Du• 
fzom nafaym. Insczey jui teraz o rze
czach fądzić, i mówic powinniśmy. -Przed 
tym nie- jednegp fię .wolną mo!ą prżech1r· 
Swiętym Regułom, zgorfzyło, nie. ra-z fi~, 
z zdaniem nie b~rzo ' z Swiętą ' Ewengelill, 
zgadzaiącym. fię wymówiło, potrząsało fi~ 

·. ~więtemi s!ubami, naśmiewało fię ze świę· 
tych zwyczaiow, żarciki . fię - !troiło z nie- · 
których~ r{abożeńrtw. Przed tym rozm~wy 
nafze były świeckie, próżne, a 'niekiedy 
Boga i bliźniego- pokrzywdzaiące. Teraz 

· corąa, voces, & opera. Trzeba· porzucic fta„ 
re zwyczaie. nałogi, złe narowy. Trzeba 
poprze.ft:ać dawny~li defektow, 'grzechow 
i niedoiko_nalości, do których fię przy wy· 
kło. Trzeba fi12 wyrzec złych ik łonności, 
pafsyi i namiętności, którym fi~ ,przed tym 
pobłążało ~ ulegało. Trzeba prz!:!nvać owe 
prożne a niepotrzebne przyiażni, pr~e~hadz~ . 
lti, konfidencye, gadki. Trzeba pontechaq 
fwarow, zwad, kłótni, żartow uf.zczypli· 
wyc~, kłamH:wa, obmow, próżnowania, . 

Więc_ niec~ mowy nafze ~będą · rozsąd1oe ~ 
aftróżne. · pobóżnością, ik.romnością ·okra
fione, ku zbui;łowaniu, i przeftrodze bi ;ż. · 

• ,- , I , 

lliego iłużące, O c.nocie. poQoŻn<>ści',. o rze~ 

_ , ospal· · 
~iach potrz<:!bnych i pożytecznych. Przed· 

, W' tym 

i 

\_ 

/ 
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. tym poftępki, i obyczaie ~afze1 były pło
che światowe truche wolnieyfze z ftanem 

' ' "' - I i powołaóiem niezgadz_a1ące fi~ . . Teraz 
· więc nova fint omnia. · Już odtąd · 1n~cz~y 
żyć, inaczey poftępować fobie powmn1s-
1my , in Janćlitate &' juflitia, we wfzelk1~y 

· fkromności, 'uczciwośpi, pobożności 1 sw1ą· 
tobliwości, podlu-g ftanu i powołania_ na
'fzego, podług świętych Regul i zwycza
iow nafzych. Si fpiritu ' vivimus, jp1ritu &> 
ambulemus, mówi Paweł Swięty G.alat: 5· 
Jeż~li na tych Swiętych Rekoilek~yacb fta-
· liśmy fię Ducha · Chry~uso.wego uc'zefi:ni• 

kami , jeit!li Duch Bofki zlłąpił na nas i w 
fe rea eh ńafzych mit!fzkanie fobie załoiył ~ 
tymże duchem'. chodźmy, tyn;i duchem 
wfzyfrkie fprawy nafze ożywiaymy, po- · 
dłu" te rro ducha we wfzy(tkim fobie po· 

I . 

o ~ . . • 
ftępuym/ N ie ~ądźmy. jako n_ip.wi ~enze 
Apofb1, · próżney chw~ły chc1w1, Jedni dru4 

gich drażniący, jedni d1·ugim zayrzący; bo 
owoc ' Ducha Bofkiego je ft mi !ość, wesele, 

, pokóy. cierpliwo~ć. dobroć, niefłtwapliwość, 
c i chość, wiara, ikromnosć, wftrzemiężłi· 
waść, czyftosć„ · Takiemi przymiotami ·ma 
być ozdobione żyr, ie naf ze, jeż li w nowo 4 

ści ·Ducha fłużyć Bogu chcemy. . , 
Punkt 3cz. U waż, co mafz czynie, aby 

ta. 

.. 
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~· którą dziś czynić ' mafz) siu bo w twoich 
enow_acya • to w duchu powołania . odno~ , 

: .1enie f;ę były ftał~ i n.i~odmienne. , Wfzel-
. ą nayp1erw1ey uhlnosc1ą trz~ba ci fię o · 
~o fhra~, abyś na potym' wiernieyfaym 
.. Ył Panu Bogu w zachowaniu slubo.w two
ich, p 1lnieyfzym w doś.ćczyni1rniu ob~wiąz- , 
kom powC?lania twt:go, gurętfzym . tak w 
llb · ' 'ft ,, . a yc1~ enat. anowi. twemu przyzwoitych, 
Jako t~z w odbywal)iu. 'fpraw twoich co
dz1enny.ch, a zwłafzcza Duchownych exer· 
cyci~W:· Bo jeżeli tak, jak dotąd, wolnie · 
~ędz1efz . ła.mał.- i }lrzeftępowal' .~lllby two
Je '. ,hędz\efz zaniedbywał, byle zbyć,' bę
dzie-fa odbywał fprawy' tw'oie, na nic ci 

, fi I -

1~. nie przy~\1 ta .~lubow twoich R~nowacya~ 
nie . długo potrwa to w duchu odnowienie 

_ fię . . Pręt~o. ~n~wu tobie fu1t1nienie rozwoł-

nifz.' . ~rętko · d~. d~wney p uwrócifz _oz i-ę~ 
hlosc1 1 .gnusnosc1, 1 fam tylko powiękl'zo· 
ny ~a pufzy cit;żar fumnienia tobie fię zo· 
franie. · · Nic;_ tędy lekce fc,bie nie waż w 
Il ' . • ~ymn1eyfzym nawet punkc1er, w miydrob-
llieyfzey Jl)ateryi. tyczącey fi~· świetych 

•luba.w, · jak nayścisley za.chować fie ~afz• 
:ewnie bo~iem .w ~iękfz.ych rzeczac·h wier: 
~rn będz1e.fz, kiedy 1 w pomnieyfzvch 

"11e fi ' · . · rnym, 1cz okazefz. Nie iłuchay piekieł· 
Wij n~~o · 

{I I I 

' ' 

I. 

I. 

', 
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• ne"_ga - węża fzeptow; Mały to grzech ;· de· 

· fekt to t yl ko. Bv co fię n;:1 m zda być ma
łym defektem, ·bywa niek1edy w ielkim 
p&ed Bogiein wyftępkiem, w niek~órych 

' materyach slubow fię tyczących n ie mafa 
- n.ie małego, zakażdy·m przewin ieniem wiei· '. 

l\i i, ciężld · grzech bywa. Chociażby ci 
fię coś porąnieyfzego być 'zdało , w obo· 
~iązłrnch fl:ańu twego, w powinności ach 
z!ec1;mego ci' urzędu, wieJką jednak do te'.. 
go przyłdaday_ fię uQIMśe.ią. Luboby ci 
fi~ która fprawa nie wiele warta być wi
dz iała, jednak nią nie pogardzay, nie zan:e
db.uy t>ney; bo ta iemną mieć moźe ~ fa. 
l.łitl moc poświęcenia Du!'zy twey, i j~ft 
w? lą Bofką nac~chowaną i naznaczoną, 
w1~lce . tedy ~nę fzacawać mafz, . w ielką 
_d,ucha gorącosc1 ą onę odbywać powi nieneś. 
Poży teczna przy tym rzecz będzie, kie,dy 
częfto i 'pilnie zważ-ac będziefz ważność i 
~c iUość Qbowtązku. który• mamy do zacho· · 
~a_nia slubow nafzy~h, 1p otrzebe 1 konie-

, cznoM,, abyśmy podlug ducha ~owołania 
_na~i~go ży~i 1 Gwałcąc albowit:m i przefłę· 
pu1ąc sluby ·nafze, B?gu uczynione, farne-

, rt_JU .li_}uchowi Swiętemu kłam iemy, pote· 
· pienią na ,fiebie ściągamy, Hebie farnych. 
zdradzamy. Kiedy , niw podłua ducha po· . 

WO· 
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~ołanła ~afzego ż.yie_my, tym famym du· . , 
~~ od franu ·nafzego od~puienl', zgqrfze. , 

}l1em tylko innym ·i ob rażeniem . fiaiemy 
6ę. a tak owego lękać 11ę · nam potrzeba 
przeklęfrwa, lctóryJn pogroził Chryftns 'tym, . 
przez , których innym dzi.eie fię zgorfzenie. 
O ~ewoie gdyb-yśmy · nad ,cym częfto, i, pil·· 
no zaftana'wial i fię, gdy.byśmy na to tłu· 
fzną i fprawiedliwą ·miel.i uwagę, więkfaa 
byłaby w nas boiazń Bolka, oll:różniey·' · 
by~rny„ fob ie poftępowah, w więkfzym ry*' 
gorze względetn slubow-· nafzych zachowa:.. 
l 1b -śmy fię, w·ięceybyśrny dba.li a ducha 
powol'ania nafzego! Pewnie . pod ~zas tych 
Sw.iętych 1!- ą lwllekcyi., rosp~lił fię duch 'twóy 
do Rużby Boźey, powz ~ąłeś gorącą · cąęć 
do cnoty. do pobożności, czuiefz. w fobie. 
fzcz yrą wol.ą, i· mafz poftanowiony umyfł, 
abxś wiernie i ftatecznie . aż do śmierci za· ' 
chował- sluby twoie raz . Bogu uczynione, 
Podziękuy Panu Bogu za to, ' że to .łatki\ 
f wą raczył w' tobie fprawić, lecz ftaray
fię zachowywać . w fobie, i pomnaża6' te do· 
~re w Dufzy tway dyspozycye, te święte 
thęci, . rozumiey, iż do ~iebie mówi Pa~ 
\\-eł Swięty, to, co niegdyś napisał do Ti~ 
~oteufza Ucznia fwego: !{oli. negligere gra· 
1•am, qua data efa tibi . . 1. , Timoth: 4· l'O: · 

· · woli 

I ' 
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, 

' 
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.wol t ' tłabi,eią, i nayfobcniey~e duchy, zlek· 

. Im. ~asną n~yw 1 ę({~z.e puża,ry, fl:ygną nay• 

.t~zlze upały. ,M ,1f~ fię i. ty lękaó, aby _po· 
Wz ~ęta gorącosć du~ha w tobie nie ofi:ygła, 
aby ta do bra wola w t ubie · fię nie Żm i e. 
~1 ,la. aby te ś. Ntęte dys.pozycy·e, te chwa

lebne rezolucya i przedfięwz ęcia w tobio 
. nie uftaly. Trzi::ba więc one w f,)b!e Z'lcho-

, . 4 / , • • 

wac, · pomnazac 1 w nich Gę utwierdzać 

~r~eba· _u(l;a.Wnie barziey a hMżiey zapalaÓ 
J zagrzewać ducha fwego to , nahożnym du
chownY,ch Knąg czytaniem. to rozrno 
b . h 1 . w na· 

oznyc pt nym Huchaniem to rz ... c N. . . . , · • , ... _zy 1a-
b1e.fk1ch rozmyslsmem, to godnym do s . w1ę-

ty.ch Sakramentow uczęfaczanieg1, a nay- , 
w1ęcey częftą a gorącą modlitwą; nieumyl

n~ to bowiem pra\yda, jako nas fam za
pewnił Chry!lus, ·iż Bóg da'ie ducha dob 

1 • ... • .re-
go profzący m fiebi,e :- ·D~bit fprritum bonum 
pet~nt1bus.fe. Lucre 12. Naywięcey zaspa· 
mir;tać nam na!eży n.a przelłroge Pawła 
Swu~tt!ga Ap·,\A:ola: Spiritum 11011.te e ·.t . ·. -,, · , x mgu~re, 
I. Thefa. ~- Ducha nie chci"'yei· f: ć ~ · · ''" / e przyga za • 

' Przyg"fza~1y .ducha Bofkięgo w i;rns, kiedy 
łlę natchnten1om J~g9 • ku dobremu ·w1· . d fi . O• 

4cym. przeciwiamy, k.i·edy na.złe łafkJ·e-
oo zazyw k . d • · amy, 11:! Y dobrciwolnie j famo-
~hc'lo na rozmait:e defekt.a, 1 grzechy fi~ 

I , 

' .. 
; 

i ' , 

I · . 

' 

od,wa-

. I ' 
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Odważamy. Bądźmy tylko łasce Bożey po· 

~olnt!mi, w modlitwie częfto otwierayrny 

llll:a naffe, a w fię ducha Bplkiego wcią• 
gay my, zachowuymy fię zawfze · w Kom
Puokcyi i ikupie'niu, . a -p~wnie Duchem 

Swięty~ z wysokości utwierdzonemi zo~ 
ltaniem i Bóg dobrodiwy, który uprzedza. · 

iąc tuis łatką fwoią, · takie w nas fpra,wił 
święta dyspozycye, takie nam.· do fere-a 

podał .chwalebne chęci~ , takie ,nam ,natchnął_ 
świątobli~~ rozolucye;- tąż łafką fwo!ą' po• 

krz~piai'ąc nas, da ftateczhe w dobrym do~ 
· trwanie: Qui cccpit b,onum opus, ipse perficzet. 

·MEDYTACYA ~XIX. 
o Cierpliwości i Ł_ag.ooności. ' 

punkt Jwszy. Uważ przyczyny, dla kt6-. 

. rych mafz fobie wielce faacówać cnotę 
Cierpliwości ś'więtey, i o nabycie oney pil„ 

no fię ftarać, nieufłannie ćwicząc lię w j~y 
aktach., ~ie mafa źa_dney · cnoty, którey"'. 

hyś potrzebował b~rziey, jak jeft cnota 
cierpliwości; bo nie .mafz żądnego miey· 
sca, ani c~asu„ w którymby nie przytrafi· ' 

ło fię, co ~ierpieć, nie-mafz żadmrno urzę.: 
du, żadney fonkcyi · w nafzym ftanie, . do 
któreyby rozmaite trudności krzyżyki 

,_. 

l 

/ 
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prz'ylączóne nie ~yly. Chcąc fwym pO• 
winnosciom, i obowiązkom zadość lłCZJ:
nić, chcąc eo dobrego fprawić, cÓżkołwiek 
dla chwaty Bofkiey, i '. zbawienia dufz ludz: 
kich dokazać, wiele trzeba znieść, wiele 
t'rz~ba ucierpie6, dobrze napisał Tomafz 
a Ki:mpis; Afl!hula., ubi vis, quccre, guodcun· 

· que uoiueris ~ .d.i5pone & ordina omnia fecun· ·, 
dum · tuum ve!le, 't<fl videre, & non itwęnies. ' · 

\ ' -
· n~ijerńper aliquid pa~i deberB: . . Nie moina 
t~dy żadną miarą w 'tym życiu . K1:zyżow . 

uniknąć, nie możpa ani fię fkryć przed 
tJud.~ościami, ani uciec przed przykroś.cia·: 

mi, wfzędz i e „ w każdym ftanie, w każ: 
': · dym czafi ą , na lrnżdy rn m ~eyscu, one fie - ~ 

znaydą. nic tedy nie pozoftaie: tylko to je· 
dno, ' iż one cierpliwie znofić trzeba, nader 

, ;\Yi~c -potrżebna jeft c ierpliwoś.c· , ,a ,potrze.· 
bna każdemu źy iacemu Człowiekowi. Za· 
~eo jefacze · nie był ' na świecie Czl~wiel<1 

bez pr,zec:iwąości ~ każdy jako, na pe.woą 
śmierć, , tal< , też, na pewne biedy i kłopoty 
fię · rodzi; w lic!bie tylko róż.nics, iż. je· 
dryem9 więcey. d~ugiemu mniey nięco cier· 
pit!Ć fię doftaie. )Vfożtfzż.e [podziewać fię 

. , i t-e,go żądać, .ab.yi ty fam utrapieniom i 
\. przęciwnościom nie podlegał~ Jeżeli dobro·. 

wolri·ie, ochotnie, "!" cic~ości cierpl'iwości 
zdą~· 

- „ 

' ' 

' < 
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fzą i wesela, żaden 'ta111 fię nie doftał, ża· 

den nie .wf;edł do. Raju· wesela wiecznego, 

tylko przez wiele przykrości, przez roz· 

. maite utrapienia i krzyże, przez, cierpliwe 

onych ·ż'nofzenie pod,; bali fię Bogu, i tak 

wielką zapłatę i. nadgrodę. ma·tym i krót
kim cierpieniem fobie wyfłuiyli, wyświad
cza tę p~awdę Duchem Bofkim natchniona 
Judyth Swięta Pa~i: Omńe's, qui placuerunt 
Deo, per multas tribulatżones tranjie~unt fide
les. Cap: g·. My też nie inną d~ogą trafim 
do Nieba, _tylko dr~gą Krzyża, drog~ cias
ną i wąfką, drdgą pełną ciernia. Tą to · 

drogą przedzierać fię na m trzeba do Kr<?· 

Jellwa N1ehiefkiego, prz.ez wiele Utrapie· 
' riia, przez ro.zmaite przykrości i dolęgli
w·JŚci, tam cisnąć fię nam należy: "Per mul· 
tas ·tribulationes oportet nos intrare in R egrz.um 
IJei. Aćł:or: I 4. Z' tego powodu Apoftoł 

Paweł Swięty . za naypotrzebnieyfzą nam 
do. zbawieni.a o$ądzii byl cierpltwość; Pa
tientza 11ohis necefsarża efi, ut voluntatem Dei 
facientes, reportetis repromifsionem. Hebr: 1 o. 
Cierpliwość wam jefi: potrzebna, abyście 
czyniąc wolą Bożą, odniesli obietnic~, i 
JEzus Chryftus zapewnił nas, ,jż nie ina· 
czey ofiągniemy Dufl:~ nafaą, i ·poiyfzcze· 
my jey zbawienie,' tylko przeż cierpliwość: 
, ' In 

, . 

·, 

•I 

I •' 
/ 
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In patientia ~tjłra p~fsidebitis anim.as ~eftras. 
~ li:: ć„ i do pożycia doczeshi:go n1emn1ey po.
trztiQna nam jeft:' cierpliwość. zwlafzcza 

. w f polec.znoś~i z dru'giemi zufta1ąc. Bez 

cierpl1~ ~ś.ci niepodobna jeft rzecz zofł:a6 
fie z drugiemi ' w polwiu i zgodzie. Łatwo / 
b~w1~m 3e·den drugiemu może fię uprzy· 
krzyć, to iłuwe'm n1eoftróinie wymówio , 
nym, to ;akowym niebacznym poftępki~m. '. 
Różnego będąc ułozen i a i Konfty'tucyi, róż •. 
nych lklo~ności, fantazyi i hum.orow, nie· 

podobna, aby nie było fprzeciwieńftwa ; 
opp~zycyi. zeby tedy mi~o$ć, zgoqa i P"· 
koy zachowały · fię, trzeba ulegania je.den 
drugiemu. wybacz'ania, ufi:ępowania. trze'· 
ba, jak mówi ' Apoftoł, .aby j~den drugie
go ci~ż-ary dźwigał · i Źhofił. Trzeba wi"c 
cierpliwości : Czló~iek ,pop~_dłiwy i. niecier

pliwy. byl'e o co prętko fię uraża, 1.ada co 
urn z..awadzi, bywa uporny. zacięty,_ mści
wy, niedyUuetny, niewyrozun•ia ly,. dziki, ' 
oltry, jakież być może z ta'kim p.oż1yc 1 ~ '? 
iakie towa~zyftwo '? niecierpliwość i popc;- · 
dliwośc, hiezgod. kłótni. po swa ro w zrzó· 
'diem, i pierwfzą je ft przyczyną. Ni~cier
Phwość i popędliwość to. f praw~1e,' lŻ in· . 
łlytfi ciężkietl'!i , i prawie ńteznośne~i ~ 
łtąii:my~ uftawnie nas mi'tifza, gryzie. fra ... 

au ie~ 
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suie, zewnątrz i wewnątrz niepokoi u na
bawia, a tym faoiym . nie miłe i gorzkie 
~zyni życie. Niecierpliwość wzaiemną ·mi
łość psuie; jedność targa, przyiazń rozry· 
wa, Nie doznałżes fam tego w wielu oka
zy~ch '? N 1ell:rófuież cię o to teraz fu mnie· 
n~e two ie'? Sam znafz', iż twoi a niecier· 
pliwość, twoia 'popędliwość co niemiara de· 

· fokt,ow,, i grzecho\l( była ci, ' przyczyną i 
()l~nyą, Jeżeli onych flę na potym chcefz 
ufŁrurlz, tr~eba, żebyś_ gniew twóy uśmie
rzał. p~pędliwość i porywczość twą p9· . 
wściagał, trzeba·, żebyś do świ~tey · przy-
wyk~I cierpliwości. , . 

Puniat .zgi.- Uważ: , iż z cierpl i wością łą· 
czyć powini~nęś łagodność, o n~bycłe tey 
świ,ę'tey ~noty wfzyftkiemi - fi:araiąc (]~ fila
mi: , Sam ibąn i powołanie nafze tey cno~ 

' .ty po nas wyciąga·. W tym albowiem ca-
- li .być powinniśmy, abyś'my jak naywię

cey dufz lud~ich ,Panu Bogu pozy fkali, 
grzefaniko~ do pokuty przywiedli, błądzą~ 
cych na proftą zpawienia drogę naprowa. 
dz iii, to zaś naywięce.y -f prawić możem, 
lagodnością ~, Hodką upr1ey~ością. 1 Nay· 
twardJze forca ludzkie, naybarziey w b!ę
:dach i nieprawościach f wych_ zaci~ci grze.o 
'rzn'icy, n~yprędzey , uprzeymością fię uiąć, 

1 • łago-

\ I ~ 
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łagodnością oę .~m iękczyć d~ią '- i ku wfzyft
kie[qu -dobremu !kłonoemi, i powolnemi 
ł>yć fię okazu1ą ;. przeciwnie zaś oflrą fu• 
ro.;ością, gorzką i przykrą. Żarliwofocią ., od . 
llawróc11oia fię odfheczaia, barzi.ey fię za-\ „ „ 
tw;irdzaią, i ni<:rÓwnie wręcey zacięt~mi 
fię fta1ą, dob'rze jeden napisał, iż w)ęcey 
niuch zlata fię do jedney kropli miodu, niż 
do całey .beczki octu. ~ ięcey dobrego 
fprawlć, więcey lud,zi do 1'Roga, do poku· 
ty, do ' cnoty . nawrócić i .pr~ywieść mąże 
jeden Ewańgeliczny ,robotnik fwą łagodno· 
Śc1ą, ilodkością i upr.zeym.ośqią, niż dzie-
6ęciu oftrą ) i k~aśną fwą gorliwości_ą. !3ło.
gofłi)wione1;11i nazwał Jttz'us Chryftus Jago
dnych i cichych: Beati mites ; bo oni, pra· 
\Vi, ~Ciągną iiemię. cie tylko ziemię 1ob_ie- ' 

' caną Wleczney fzczęsliwÓści, ale też . zie~ 
nuę , żyiącyc:h fefc ludzkich; , zwyczaynie 
albowiem/ !~godnością qaią fię ludzie rzą· . 
diić, ła crodne przy i muią. pers·wazye , . z u-

, b '. 
Pomnień i pr=?~lłrog ~9dką up~zeymosc1ą 
~aprawnych po'żytk.ui', · twardość ferca, U• 

Por rozumu, zacietość woli lkład~ią. Do-' 
Z'nano, jak wiele .dohn.l'go w '?dŻiach ku 
c:hwale Bożey fprą,wili, ci święci, kt'Órzy 
f\\>ą gorliwość łagodnością , i Radką tipr~ey· 
itlQśćill ,cktafaali. - Jeżeli i ty chcefz c,o do~· 

· ' brego 
' 

I 

I ' 

' \ 
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bregO w lud~iach fprawić, j.eżeli chcefz 
grzefznikow Bogu pozylkać, jeżeli 1 chcefz 
być pożytecznym,. i pomocnym tym, ktÓ· 
rzy pod twoim rządem, i doz~rem z'ofl:a· 

' ·]ą, bądź fagodoy~, ł<1lk~wy1'1, llodkim. 
przy1.emnym: Swięty Wincenty a .Paulo fą· 

· dził, iz nie mafz ludzi du wfzytl:1'1ego do) 
brego zdatnieyfzych ·i fp~soQnieyf;,ych. nie 
mafz w dl>brym trwalfzych, i fbteczn ·ey• 
fzych nad owyqh, co fą nętury . c1ch,..y i 
łagodney; którzy fię za~ popędliwością i , 

-gniewem uw<;>dzą, posppJicie bywa_ią nre
ftateczni i odmienni, czyniąc w,fzyttko we· 
dług fa~tazyl fwoiey w przyrodzonym Ża· 
pędzie. Cwiczyć fię tedy nieultannie po· 
winniśmy yv cnocie łagodności, umarzaiąc 
w fobie gniew i 'popędliwość, 11abierać ma-. 
my ducha Godk1ego·, p'rzywykać do mile-· 
go i uprzeymegb , f p<,>s?bu Ż ludźm1i poftę· 
powania, abyś<:Jly J1ę przez' to ftali fpuso
bnemi ' i zdatnemi, dd wfzy_ftkieg'> dobre, 
go, i w nim byli , trwałe mi i ftateczne~i.' 
Tęć cnotę fzczegufnym fposobem zaleca 
nam Chryftus w Ewangelii; bo lubo życie · < 

jego , było dla nas przykladem·, i pobudkig 
do wfzyltkich cnót. świętych, jednak tey 
cnoty osobliwie uczyć lię narrl od , fiebie 
każe: Diseite a me, quia miti~ jum & humi· 

I ,, 

I I 
I 

lis , 
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lis corde.' - ,Niiędzy ośmiu blogoil~wieńftwy 
onę położył, n'adewfzyftko onę umilował, 
i_ w fprawach nayświętfzeg<? iycia f wego 
naywięcey ją okazał. O z jaką on cie1;pli· - . 
wością zoofil grubijańllwo, i niepoiętliwość . 
f wycb Uczniow w początku nader niedo.
fkonałych, z jal'ą ' nauczał ich, i ćwiczył 
łagodnością, ~ak , był dyfkretnym i powoi· 
nym! gdy do ftrofowania ich był przymu· 
fzony, jak ulegał. ich fiabościom i niemo· 
com, z jak_ą łafkawością przyimow'ał grze· 
,fzn .kow; wesołą każdemu twarz pokazał. 

. Żadnego od. fie.bie ,nie ·odpędził ,, żadnego 
nie zawftydz\ł! ~ naywiękfzemi fwemi nie. 

· przyiaciołami mile fobie poftępował, będąc I fpocwarzony, zelżony, albo _milczeniem. \ 
. ~fzyftko pokrywał. albo 1łoi:łką odpowie~ ' 
d'z 1 ą potwarcow zbywał. Taka oto 'była 

łagodność, łalkawość, . cichość i uprzey mość . · 
Chryftusa, nam· należy, abyśmy onego w 
tey cnocie nasladowal-i , , jeżeli prawemi Je· 
go by,ć chcemy Uczniami. Na wzaiem fię 
mi~dzy' fobą kochać, i miłować powinniś
my. famo to. które ' między fobą mamy, 
i duch1ownę; i doczesne połączen ! e, do te• 
go nas ciągnie, i przykazanie Chryfl:usowe 
obow,iązuie; zaś dolkonała i fiala· 'nrilość 
\'za1emna być nie .moŻi 1 jeżeli nie jetł ·• 

nie 

\ 

'· 
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~ie tylko cierpliwa, ale też łagodna i przy• 

iemna: t111ic demum perjefta charitas efł. cum 
n.on Jolum patiens,_-jed etiam miiis & benigna 

'- '!ft, mówi B~rnard Swiizty. Fundamentem 

tedy, twierdzą, i obroną wzaiemney ~iło· 

ś.ci jeft cicboś,ć · i łagod11o~ć, jerl~o niekie· 

dy łagodne ilówko gasi, i przytłumia nay· 
\ . ' 
więkf'ze i1iezgl:!dy i kłó~nie. zaftarzałe lt• 

Śmierza rankory, i nayżwawfze jedna nie· 
przyiaź11i. Pokóy wewnątrz na Dufzy, i 

' zewnątrz w doczesnym pożyc·m każdemn 
je ft n.aypożądańfzy; bo paymdfzy , nad 
wfzyftko nayfz l'Cownieyfzy, a takowy po· ' 
koy ofiągaią cisi i łagodni ludzi<:!, jako z- · 
Ducha Bolki,ego zapewnia Dawid ~ról Swię· 

ty: · Mansqeti hcereditabunt terram, & delećla· 
buntur in multitudine pacis. PsaL 36. Y Je:· 
zus Chry ftus tyn1 nas zachęca do naslado· 

· wania -fwey pokory i cichości / 1z przez 

to znaydzl~my odpoczynt!k ,Dufzom, na: 
fzym. Choćbyś miał n~ynieprzyiaŹniey:.„ 
fzych fobie, naybarziey· przeciw fobie b. 
wisnych, cichością, łagodnością, uprzey~ 

mością pewnie ich zmiękczyfz, Bogu .i .fo· 
bie pożyfaczefz, dł ,tak pokoy fobie, J · U· 

, cifzenie du~ha fwego fprawif'z, , przetoż tei 
J!ad inne ta cpota :ąogu fię podoba, fzcze· 

g,ulnych łalk fa w pro w f wey dob.roći ci· 
chym, 

1' I 

I 

Medytacya dwódzie;ta gta. 534 
I 

chym, i ławidnym ,użycza. Pn ·n,iemi rzą· 
· dz1 1 oplt! uie Il~· On' ich dróg fwych _na· . 

llcza, taiemnice mądrości fwey 01.ym ob'
iawla, on ich wywyżfza i podnosi, ich 

proźby i mndfawy zawfze mu fą miłe i 
. • I 1, I 

p1zy:enme, zl:lwf.'ze j~ W)iłuch • wa, na· ko~ 
niec . przyimuie ich :do . łalki, przyirnuie do 
chwały. Przt::toż in mansvetudtne·, jako upo· 
min::i Eklez1aftyk Pań!ki, ,jerva ,ammam. tu-
pm. Ecclt!s: 1p . w cichości i łagodności za.; 

cboway D.ufzę twoią . . 
· Pu/11,kt 3ci.,)Jważ: iż dla nabycia' cierpli· , 

\Vości i łagodności, trzt'ba ci ·konieczn ie 

po~ściągać gniew i ... popędliwość two1ą; 
bo· te dwa wyftępki, naywręcey fię ~ier. 

plrwości i łagodności fprzec1w1a1ą. · Czło-

wiek gniewliwy i popędliwy,' nigdy ni~ 

będzie ani 'cierpi-i wym, ani 'łiigodayn. ' Cóż 

cię przyw}odlo do tylu niecie1pltwl•SC1, do 
narzekania i utyik·iwaoia, do fzep1.rarna, i 
utkarżania 11ę'? Cóż ci było - przyczyną d-;> 

Owego la'iania, do iłów r,belż) \\ ~· C h, .1 U• 

fzczypliwy~h pr~eciwko ' tym, którzy ci~ 1 

- obrazili'? Gniew tw~y. zap~:ilczywość two· 

!a, do tego by la . c1 pontttą. Z .: ś nie ra:r: 

_oftro .fobie z ~:y~/ i z ówym pCYftąplł, przy· 
kroś odp?wiedz1ał' wfl:'yd'em nakarmrlt:Ś. 
2łaiałeś, ~opędliwość twoia, zły i 111euno· 

X fzony · 
I . 

1, 

( 
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fzooy ~umor twóy to fprawił, dobrze więc 
na m1fzą przell:rogę, i upomnienie napisa·

no jeil w Przypowieściach Salomonowych: 
Qui ad indignandum Jacilis cfl, erit ad peccan· , 
d~m procliuior . . Prov: 1'9• Jakoż z gniewu 
i popędliwoś~i co nie~iara grzecho\v pocho· . 

dzi. J~J'ienawiść, 1zazdrość ,~ zemfl:a, fu sp i-
. eye, podeyrzęnia, ,fwary, kł9tnie. Chcefzli 

tych g~ech·fw fię µ!l:rzedz, chcefzli być 
cie.rpli wym i -ft,godn.yrn, nayprzód gniew 

tw · ~· popędliwość · t\voią powściąg'aY i ,u-
, , lnarzay ;'. bo ci nigdy na do\lre nie w,vidą, 

jako mówi Apo~oł: ' lra ·viri, -ju.ftitzafll Dei 
non operatur. ' Cóżkolwięk w gniewi·e, w po 

pędliwości uczynifz; pomyslifz, wym~wifz,_ 
zawfze -za to żałować, i wftydzić fię tego 
mus.ifz, i nie dziw; bo gnie...y i popędliwość 
roz'um Człowiekowi odbiera, i onego za

slepia, · dla tego też w tyfiączne błędy i 
>1 zawikła~1a' w fzJ<aradne wyfi:ępki, i gru· 

be defo.kta onego wprowadza, pr:zetoż f pra
w i'edli w ie gn~ew. ,krótkim faaleńftw.em aa·· 
zwano, a Mędrzec gniewl'iwegó i popędli· 
wego Człowieka ·przyrównał do Lwa z h11~
cucha fpufzczonego, ' który gdziekolwiek fi~ ' 
.obró,ci, ft~a.ch z fobą, -rany, i' śmierć nie
fi~; z~ąd napisał Chryzafto~ Swięty: ,Ni-

. hit ejł defor.mius homine irato, nihil horribi· 
littS, 

,' 

I 

' 

I I 
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~ius, ·omnes exhorrent, ~omnes abominantur 0 • 

~es {u~iunt. Wi~le tedy traci gniewl:wy 

J popęd!1wy C~ło~rek; bo traci flawę i do
hr,e ' 1m1e, gniewliwych albowiem i ebole· 

~Y~:znych .nie barzo ludzie fŹacuią i pow~
za1.ą, t;-ac1 p~.iyiazr1 i dobrą poufałość; '· bo 
kazdy od takiego jak od dzi,kiego ftroni • 
zwierz·a, i od niego unika, traci zdro\~ie· 
h.:> gniew krew burzy, źapalczywość •T·n·' : , 

, . • . w ętrz 
~os~ 1 . J~k gangrena ps~1e„ chąlera drugdy'. 
zy.cie ~raca, ' na Koniec traci popędliwy . i
g~1~wl1w~ Człowie·k łafkę' Bolką; \vlri!Ź· 
nie al~ow1em ~~ryJl:us opow1edz~ał_. j.ż kto 

. ; fię ~n1.~wa: :winien .. jeft \ąc!,u; i za jedno z 
, popędl1wosc1 przeciw bl1zniemu ' wyrzecZP· 
no. Rówko .• ogniem . wiecznym ' pogroził. 

Nie rQzum1e~ tedy, żeby to mały miał być ' 
grzech, lekki ja.kow~ defekt.' Gniew, je,CŁ je'„ 

~n~lll ze fiedm,m głownieyfzych grzecho'w , 
s~1ertelnych' . ~ niego wiele . innycq dość 
c1'ężkich .i śmierte,lnych pochodzi grzech'ow; 

· nayprzednieyfze · truJ6 i nifzczy cnoty~ ja

ko .t.o mił~ść '. ' łagodność, cichość, łaika· · 
:osc'. wfzy.ftk1e ,w. Czlowi~ku wzrufza par~ . · 
ye I nam1ętnosc1, rozum 'zasie pia, woli} 

. ~at~ardza, w. f po~~czeń.!l:wie zgodę, jednośd 
.miły poko_y psuie, piekło na ziemi czy• 

tu• lucfzi w zaiadliwe czarty · przemi~ią,, 
X ij. . , Stu„ 
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·· Sluchaymyż wi~c upomnienia i przeftrogi 
J akóba S. Apoftola:' S it omnis ~omo tardus ad 

iram, pr.óżno fi EE ~ładać naturą I ub lk Io~; 
· nośc1ą, ~aż.dy winien 1efl gwałt czy-A1c 
fwey naturze, fwą ' p~wś .... iągać iklooność, 
rozumem i . cnotą fwe ' ulepf,1.;aĆ · \11ożenie, 
do czego ~byś prędzey mógł -przyiść, i tę 
faczęsliwą w fobie fpraw'i Ć odmianę. trze· 

1 ba, żebyś fię we wfz)'.ftkich ol<azyaC'h ~a 
w1elkley miał baczności. a pierwfzym gnie-
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MEDYTAqYA XXX. 
o Strzei.eniu fi~ powrótu <Jo przefzłych 

. grzecho'w:. , 

.Pu_nkt .Jwszy.' U waż: ja1ko Je:zus ~hry.!i~s~ . 
· uzdrow1wfzy chorego przez trzydz1esc1 
oś :n lat ·przy ' Sadzawce Siloe . Ieźące'gó, i 
zupełni~ ·gą zle~zywfzy, to mu na koniec 
zbawienne dał upomnienie~ i na dalfzy' czas · , '. _ 
tłużyc maiącą przeftrogę: Oto, prawi, zdro- -

1 • wl:Jm flaieś .. fi~. nie grzej:4że wi~cey, żeby ci Jie· 
co gor/zego nie przydarzyło. Joan: _5to. Sto• 
suymy do nas farnych. przy tym zwła.,. 

. wu porufzeniorn' wcześnie zabi~gał, one 
wfzyftką mą w fobie l>rzytłum1al; łatw1ey 

bowiem rńałą iCkierkę ognia prźytll!lmić, 
niż wielki ugafić pożar. Za każde przeci>V •' 
c i !;!rpl i_s\•ośc i i , łagodności prz~Wlntfi!~ie, i, po
pełniohe wykroczenie, Jrnrz fi_ę J . ~rof1:1y . 1 
fiebie furowo, krzywdę przez to blizn1emu . 

'. uczynioną pÓkorą. un1ż'onością ftaray nę 
bez odw lólti aa-dgrodzić. Nie trway nigdy 
w gnie,wie i gorzkości leu bli~niem1i1, j~ko _ 
Apo!Łot upomina: Sol non oc_czdat. juper ~ra-, 
cundiam v~Jłram. Staray fi ę z kazdym zyć 
w z godzie i jedności . Cie rpllwbść, cichość, 
i łagodnośc ]1<::::zusA Chryftusa częrto roz. 
mvslay i proś &o aorąco, aby cii; du~hem 

- I I 0 t) 

fwym napełnić _ raczył . \ 

ME· 

· 1fz(.!za Rekollekcyi nafzych dokończeniu; 
ho cale . n.am też fłuży t o Zbawiciela na· 
fugo upomn ienie, na'm przynależy ta świ~-' 
t!l· Je;go przeftrog~. j\ zaż to nie prawda. · 
iż za ł a~ą Botką pód .czas ·tych ~więtych 
Rd wllekcyi na _D ufzy zleczeni zoftal iśmy ; 
zdrowia duchownego nabyli~my '? Przed,-· 
tym byliśmy w duchu fłabemi, lada poku.;; · 

, • I . 

sa nas do g'rzechu przywiodła, dopiekała 

nam gorączka złyc.łl ·namiętności n~fzych, 
·obrzydły nam były rzeczy Duchowne, cale 
na.m j uż i riayświ~tfze zabawy nie f ma.kó
'Wały. Grzech'ami qbciążeni, w gnusności · ' 
i nieczułości o . w· łasne zbawienie zanurze· . r 
tli, leżeliśmy w barlogu tyfiączny~h ci~Ż· 

· · , kich 
' 

-. ' ~ 

. . 
·' .. 

r 

'· 
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'' 



'·· 

I 

539 ·Dzień ,Osmy_ 

kich11de:ekto~ i niedofkonafości, na Dufzy 
~ran_1en1, zefzpeceni, mniemaliśmy, że ży, 
Jemy, a w .oczach Bolk•ich umarłe mi byliś.· 
my. Teraz zaś ' lżey nam na· fumn,ieniu, 

- ciężar grzechow pafzych z niego złożyw
fzy, rany dufzy nąJzey dobre mi radami „ 
i Duchownerpi przefrrogami 11am daneml 
obwiązaliśmy, wina łatki fwey fam Bó(J' 

' ::. 
lekarz dufa' na(zych na ich uleczenie w n ie . 

' nalać rnczył. Sam~ czuiemy, iż lepiey fi~ 
teraz. ~ na Dufzy . mamy, więkfzy fmak w· 
rzeczac~ D~c~ow?yc:JI,,. g,orętfzy 1lpetyt ku. 
rze~z.~nt N~~h1eCk.1111„ więkfzy pokoy w fu. 
mmemu,. w1ękrz.a och11ta do cnót ś.wi"t-y-ch, 
du zabaw pobożnych, do funkoy i i powin· 
nofoi ~af.t:ych „ więtey -sil ' i mocy mamy 
na ocfp.:u-c

1
ie pokus„ wi,~c nie grzef~my wię,

cęy, abysmy da daw,ney, nędzy i mizeryi' 
, <luchowney nie powróc·ili, nie wracaym~ fię: 

do przefzłych ~rzecho~ nafzy.ch,_ aby fię 
n am co gorfaego jefzcz.e n ie prnydało., A ch
pewni.e ~an. Du f'z.y nafz~y, kondy~ya na-
:.z~. ~Ier?wnie gerfza i nędzn ieyfza będzie,. 
Jezeliby,smy fię p rzez j akowąś niefzczesli
'':o~ć·. ~o. p.rzefzłych grzechow nafzych ·po-.. 
':.ro~iłt; . bo. też faPJe grzeci1y powtórzone„ 
~1~rown1e ~dą ciężfzemi dla n i·~wdzi ęczno· 
ac1 ku Bos~, dla wzgardy otrzymanych 

ła~ „ 

·. 
.... 
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ł~lk, dla ni~wierności · nafzey po tylu uczy·· , 
ll1onych poprawy obietnic~ch, na koniec·, . 
dla złości i przewrótności woli. i ferca ~a
:z.ego. Zie nałogi 1 bar~ie.y fię WZ!l)aenia6 

. 1 w korztmiać będą, a ła{ka Bolką fła bi~ć 
dobre natchnien ia uft~wać, . rozuin fi~ ćmić: 
'\\lola fię w złym .zatwardzać bedzie. Złe 
zwyc'z-aie w naturę fi~ obrt>cą : ~. natur~ 
ft a_nie fię koniecznością~ grzefzyć już b«&· 
dz1em ~ez . fzkrupułu;, bez boiaźni, a co 
gor~ey grzefzyć b~dziem z 1ukontentowa
n:em. · Czart f we mi pokusa.mi barziey na 
nąs nacierać, . i pótężmey. bić będzie, za 
każdą razą na} przekonywaiąc, a· tak po•_' 
dług wyroku i przepowiedzenia Je:zusA 
.Chry,ftusa poslednieyfze 1 poźnieyfze rze· 
czy nafze, lian i kondycya .naf'Za 'gorfz.e · 
b~dą, niż pierwfze były. · Złe i fzkodliwe 
fą Dufzy z: f wey iftoty grzechy, ale zaw
fze fta i ą fie gorfzemi i fzkodliwfzeini kie„ „ . " ' I 
dy by·waią powtórzone. Złe ręki, albo no-· 
gi złamanie, ale. bo'leśnieyfze powtórzoÓę, 
fz~1·dfiwy paraliż. ale niebespiecznieyfzy' 
drugi' zła chorob~ 1 każda I ale recydy_wa 
fzkodliwfza. Toi rozumiey , o chorobach ._, :· 
dufznych, czyli grze~hach, Im zywiey 
fzpetność, cjężJrnść . oNych w ' Cz,afie tych 
1wiE;tych Rekollekcyi poznałeś i poiąłeś , 

, . im 
• I 

.. 

,. 
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icr> więcey o'ne przy nogach u'krzvżowane
~o Zb,a wiciela twego opłakaleś." . w . czafie 

S w i ,ę t "" y S;)owiedzi obża.łowałeś. tyin wię 
cey Boga gn iewafz: powtórnie Go ,temiż · 

f:un '.?~m·1 grzech<:1mi obrażaiąc; ponieważ po 
ty lu .o.d e briłn y ch łalkach. po otrzym::inym 

tvle razy odpuficzeniu grz~chow, po uczy

n•Dnych ty lu. tali uroczvście wi~rności O• - , ~ 

b •i!tnicach, .krwią J~zusA Chryft:'usa · przy 
używaniu SaJ{rameotu ołtarza z a piec.zęto
wan yc h„ zriqwu na zle łalk Bnfk ich u'ży
wafz: . .Row-0 Bogu dane gwalc :fz, R 1 1żb~ 

czarta 1 świata, nad R,fką przefdad<l fz; da

iąc nieiako zn ać t a kową niefzczęsliwą ży: 

cia odmian ą. iż lepiey jefl: czartu i światu 

fiużyc niż Bog u. Czarta nad B oga przekla
da, mó\vi Tertulian, kto poznawfzy, z~ka
szt~waw (zy obydll!óch. „ twierdzić zdaie .ft{, i~ 
lepfzy jeft ten, którego on powtórnie hyc wo. 
lal jłuf>,q . _A co c : ę n ayw i ęcey świętą bo-

1aźn ią p'rzeraz-\ć pow i ono. a tyn;i od po
~· otu do , pr·zefałych grzechaw wil:rzymać. 

· ~ell: to.' iż powrót dr> da wnych grzecfi-ow. 

jtdl: nieza\vod Pym d owodem nieważności 
uczvn ~on vch Spowiedzi, a to dla niedoO:at
Jc.u pra':"'dziwego przedGęwiięcia odmiany,' 

i poprawy Ż'ycia, jeżli więc w przefzłe 

~nowu odpadniefa grzt:chy, podafz w wąt· 

. pli-
·' 

' I; 
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PHwnść twoie Spowiedzi, · pódeyrzan~ btz· · 
d~lt: twoia lkracha, twóy_ zal, twoie ob1et· 

n rei:!, i uczynione przedfięwzi~ci11, . a tak 
fluf7.nie i fprawiedliwie lę~ac fię b'ędzie(z 
lllu fi al, czy fą ci od Boga odpufz<:zon~ 
grzechy twoie; gd'yż nierÓ\~nie pewoiey-

~z.o1 1efi: rzecz, iż świętokradzkie' bywai~ 
ty r h Spowiedzi, kt',)rzy d~ wyspo\viada· 
tiych ·znowu ' wracaią fię grzecho~. · Zważ 
przeto, jal< 1e zcąd cierpieć będziefz mu(iał 
trwogi fumn ienia, jak ie pomiefzania :i ·zgry. 
zo ·y. któri::„ w godz i nę śm i erci na.ybar~ziey • 
fię 'pow 1 ękfzą. i ktore czę!l:q o rospacz roz· · 
\V i ą .dych; i w fwych powinnościach nię- ' · 

dbałych Duchow;nych przyp'l'a~uią '? Ale , 

chociażby.ś fię i prawdziwie teraz n a wr<X;ił · 
i z Bogie1n · fzczyrze poiednał, tirzez nie- ~ 
fzcz'~sliwy do dawnych grzecflow twoich 
powrót, ' wfzytl:kie zbawienia twego śrzod1• • 
kt . uczynifz. fobie cale niep~żyteczne; bo . 

na cóż ci fię przyda·, żeś przez Swięt'ą Spo· 
\Viedź obmył Dufzę twoią z brudów, i piu.; 
ga~w grzecho.wych, jeżeli ją znowu, p~· ', 
\'Vtórneml grze.chami fkalafz i zmażefz'? co ' 

' ci_ pomoże, iż zleczyłd o'ufzę twoią, śmie i;- . 

telne rany przez grzechy jey zadąne zagoi· 

łeś, jeżeli przez' niefaczęsliwy . do tychŻ~ :·' 
famych grzechow powrót tliŻ fame rany 

o dna· 

,· 

, . 

'· 

.· 
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o.d~·awiafz7 parziey one · z~iątrzarz, gJębfze· . 
mi i niebespiecznieyfzemi one czymfz? na 
co ci fi.CC przyda/ żeś fitr_acone przez grzech 
dobry.eh' uczynkow zafl:ugi przez pokutic 

'odzyfk~ł, kiedy przez Mwe ' grzechy zno· 

wu one tracifz i gubifz'? na' co ci fię przy· _ 
dadzą otrzymane od Boga ła!k_i ~ - kiedy je 
zn'owµ grzecłiami_ twemi poftradafz, i tą, 
co ci miało'' potłużyć ~u zbawieniu, ftanie ci 

· fi~ materyą fądu , furowego, i fragi ego po
. tępienia przyi::Żyną? Nie czyńże fam fo~ 
bie . tey krzywdy, niech nie będzie prÓŻ· 
na i -nadaremna praca, i u filowanie twoie, 
trway w zaczętym dobry~1, a nazad fi~ 
nie co~ay, do dawnych· nie wracay fi~ grze· 
chow. , Pa~iętay coś . B~gµ ·przyrzek_ł' i 
przyobiecał, a '_ danego dotrzymuy mu Ro· 
wa, nie bądź wiarołomcą i zmięnnikiem. 

· Punkt' ~gi. UwaŻ'; jakie bywać zwykły 
przyczyny·' niefzczęsliwego do przefzłych 
grzech9w powrótu 1 recy~Y:NY: P(erwjza 
jelł wdawanie fię w ol~azye do grzec.hu wio- · 
dące. T.o to . nayczęściey, i nayprędzey 

· wielu przywodzi, do powtórnego w tęż ·fa. 

me grzechy upadku·; że fię nie chronili do 
grzechu wiodących <;>kazyi. ~ieomy_lna 'co 
·prawda, wyrokiem famegaż· Ducha Prze· 

'Jayświ~tfżego ftw,ierdz;ona, iż kto kocha 

, 1 ' 
nie- . 

. I 

, I I 
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niebe~piec-zeńfrwo ;ginie .w nim: Qui amat 
P.er1culum, nribit in illo. Nie mafz zaś więk· , 

fzego n1ebespieczt:ńO:wa do grzechu ~ jako 
dobrowolnie leś,ć w ·tez farne ' ok~zye-, na 
też fam.e mieysca, m iedzy też fame oso• 

by, za'Qawy, w których" t yle razy fię przed.

tym zgrzefzylo, i HtJga obraiiło~. być te· . 
dy nie może. i je ft rzeczą ' prawie niepo1• 

dobną, aby fię tam bez grzechu obefzlo . 
.W takowe wdswać · fi~ ~!)a~ye, jel.l: to fa. 
lhd ch cąc fzuk <1Ć grzechu , dubrowolnie w 

-W ;1aÓ. narażać fię I wyttawowaĆ, a to famo 
• już Je·ft grzech~m~ Czyń, co· chcefz, · uży. 

\Vay, jakiey c;hcefz. oftróżności ', .ze !z ami 
proś Boga o pomoc, '. wfzyCl:kie fposoby i 
ś.rzodki za nic b~d~, nadaremne _i 'beziku· 
tecznę . ieiel i jak nayda:ley od wfze)kich 

cło g r~echu wiodą-cych okazyi\ których nie· 
hesp'ieczeńftwa fam na fubie ~yle -ra-zy do· 
ś.wiadcz)iles, · n.nikać i ftron i ć od hich nie 

będziefz. Ab.yś .więc w przefzle nie odpadt. 

{irzechy, ~- w nich na powtór nie JJ~ikłałeś , ' 
fię, chroń. fię tego_ wfa.yftkiego, cokolwie-1' 
zi:iafi pobrze~ że ci przedtyqi było. pobud~ 
ką, ponętą, oli,azyą do upadku. Kto wie 

Z doświadczenia, co mu ,fzkodzi, od uży1 

'Wania tey' rzeczy._wftrzymać fię powin.ien_„ 

. \\' iedząc, 'gdzie nieucby bnie padni61fz. miey:,., 
· 1c'e. 

' ' 

I . I 
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sce to zdaleka: mljafz. Za cóż ·więc wia· 
dum~ch ~i do!>-rze, do' ,grzechu wiodących 
nie ftrzezefz fię okazyi'? gdzie n,ie idzi.e 0 

' fzkodę doczesóą ale . o, wieczną, gdzie nie 
.idz ie o upadek, w którymł>yś noge lub re

, kę' nadwerężył' ale idzie ó ,u padeł~ n~rz;. 
\ , k~o.ry . możę. być bez pow frania, ciągnący 

ża' fobą zgubę i zatrarćenie wieczne. Druga 
przycz,Yna powtórnych w też farne grze
chy up1dfcow, jeft zaniedbanie rad. i"' ode· 
branych przeftrog. Któż winien cnoremu 
że dl~ uporu , fwego, nie chcąc fłuchać Je.:'. 
lrndk1ch przepisow, ·że odrzucał · · -· 1 zanie-
dbał p rzepisanych fob ie lekarfi:w, wpadł 
~ recy~ywę? Każdy zwyczay nie chory, 

·nie zachowu~ąc fię podług , rad, i przeftrog 
rozsądnego Medyka, gorzi:y fię żwykł mie_
w_~ć. · Ześ pogardzał, ~.dmiatał. wylfr~tnie 
~łomaczył, w zapomnienie ·pufzczał, na 
d~lfzy czas odkładał.eś t~ rady, te pr~kty. 
ki~ te _przeftrogi, które ci .Prz_ełożony, Spo· 
w1ed01k, Dyrektor p'odał i przepisał, dia 
te~o tył~ -razy w ~awne grzechy odpaqa
łes„ do h1ch ~ę wracałeś. Toż famo i te- -
raz b~dzie, . jeżeli zaniedbafz tych używać 
na . P?P~awę twofa śrz'odkow i fposobow, 
'kto re ci fą _podane, jeźeli zaniedbafz t~go 
fi~ ftrzedz · i chronić, co ci j~ft zakaz:;ino, 

, jeże-

· / 

.I 
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~0Żeli teg~ c~yoi~, tego .o~b~wać i p~akty• · 
Wać w1ern1e me będz1efz, co ci -jeft na· 

kazano i przepisano. Chcefzli więc dotrwać 
\V dobrym zaczętym, bądź wiernym i 'wy
twornym w. ~yrn, wfzyftkim, co qa popra
\vę życia twegt.J, na uftrzeżenie fię grzę~ . 
chow _twoich, jefl: cl 'poradŻono zalęcono, 
Przepisano., Tw;oia w tyll) wfzyftkirh wier
llość i pilność, nie tylko będzie j~wnym do
\\lodem fzczyrey twoiey woli, i prawdzi
'W 1 poprf!wy życia przedfi<Lwz i ęcia, aJe 
C:i też faczegt';Jne ;- i osobli~e u Boga . zie- r 

·dna łatki I pomocy, abyś w dobrym do
trw,ał aż Cło,·końca. T rzecia przyc~yna, ie 
fię zw~kło po da"".oych wracać grzechow, 
~ą złe nałogi, pal'sye, wkorzenione nami~t· 
llości, i zafi:arzałe z wyczaie. One to nay. 
\Viękfzą rą pokusą' I n~ymocnieyfzą do złe-' 
go pon~tą, z .~i~h pochodząca fklonność, 
cl.fugo trwa w Człowieku, i nie zaraz da 
fię wykorzenić, C zart oney jako inftrumen- · 
tu jakowego uży~a na pociągnienie nas do 
~rtechu. Trzeba więc złych ·odwykać na
łogo':Y' tklonności do złego trzeba potęi
~le w fobie martwić, nic im nie poz~ala
~!c. ~ni pobłaża'.ąc ;' bo kto iJll dogad~a i 
~lgu1e, ten śq:uerć . Du(z,y fwey gotuie'\ 

~e rozumiey, żeś Spowiedz.iąSwiętą 'wfzyft
ko 

I 
„-

p 
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ko dtoilczył, żeś. całą już _odbył- robotę„ 
,Ach_ nid poc:tąc~~ ~o dopioro, pracy, trze
ba wykorzeni~ć lklonności i złe namiętoo; 
ści, trzeba umarzać pafsye, złe poprawiać 
zwy.ctaie, trzeba za!tarz~łych pozbywać 
nałogow. Nie mał9 czo/a zapocifz, nim 
tę odbędzi~ft robotę,- a ta ' robota ' i prac.a 
konieczn1e .jeft potrzebna, Jako gdy zwierz· 
chu tylko chwafty i ciernia obetnief~,- z ko
rzęnia wfzyft1rn odróśn1e. tak jeżeli na _. 
u!l:nym wyznaniu grzechow twoich p~~
ftaniefz, a fie_k1ery do ' korzenia nie przy- -

·łożyfz, ~fzyll::ko zie -wkrótce bdr'ośn!e, 
wkrótce w tych farnych zoba,ezyfz fię grze
cha,c~. Korzenia grzechow, po_9zątki i zrzó
dła onych, fą złe nałogi-, złe namiętności, 
d? tych wykorzenienia, do tych umorze-

, nia rak, i pracy prz~ożyć trzeba. co gdy 
, uczy~ifz,' d_opiero' będzie mµżna cóżkol_wiek 
mieć !> c:-vey poprawie nadziei, i~aczey 
wfzy'!łko niepewna, i nader zawodno, złe 

, naqiiętnaści w ~obie panuiące, ' zafl:arzałe 
nałogi~ prc;tko cię do dawnych · przywiodl! 
grzechow. Strzeż fię pilno tych niefzczę· 
slhvycb, recydywy przyczyn, a pewnie w 
dawne riie odpadniefz grzech~. Co -~zień 
gorącym fercem, i nabożnym affektem o• 
iwiadczay -fię przed Bogiem twoim: Done~ 
· - - · . fupcr- , 
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superefo halitus in -me, & fpiritus Dei -in na· · 
tibus meis' jujłi.ftcationem meam, quam cąpi ' 
tenere_, non ' deselam. Job 2 7· ' 

MEDYTACYA "XXXI. 
o Statecznym w 'dobry'!' przdrwaniu~ 

Punkt .1.wszy. , 'U waż: iż kqniecznie trzeba 
ci ~rwać w dobnym zaczętym aż dó koń

ca. wrz,yftko fię 'na nic nie przyda, jeżeli 
,odmieńnym i ~iefrałym będziefz, ani fi" -
w dobrym ugruntuierz, ani cnót nabędziefz, 
ani w· drodze dofkonałości poftąpifz, ani 

I ~le namiętności W fof;iie ukrócifz I ani do• 
brych fobie zatług przed · Bogiem przyczy:.. 
łlifz; bo co dziś zbuduiefz, to jutro zruy. • 
łluiefz, ~o dziś zb.ierzefz, to jutrn rosprÓ
f~yfz. Cóz _z tego:, że dziś trocłię poftą· 
Jlifa w d-rodze dofkonałości, kiedy jutro na.• 
~ad fię c.ofniefz '? dziś , troch~ pofkromifz, 
twych pafsyi, a jtttro burzyć fię im .i wol-

, łlo_' wybuch~f,po~wo.lifi? dziś t~ochę przy. 
tn1efz ciernia twych defekt~.w 1, grzechow, 
a jutro wfzyftko odrośnie? ty.tn' fposobem , 
do piczego qobrego nigdy ni~ przyidziefa, 
'\\>cnoty fię nie pweźmiefa, z .łych lkłon· 
~'ci nie pozb~dziefz. Chcąc fię. _w dobrym. 
'\\> l\obÓżności i świ~tobJiwości ugruntować, 

.. 
' ' 

,· 

· · trze· ' 
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trzeba w niey nieodmie1mie trwac · Ch~ąc 
cnót nabyć, bez przerwania 'W nich fie ćwi· 
czyć trzeba. .Chcąc ~łe w f'obi~ ur~orzyć 
namiętności, codzie,on1e , one pofkramiać na-

,· Jt:ży. , Chcąr;:' zatlug na Niebo fobie zgro
, ' madzić, robić' nieuftarime i praC•1wać ' trze· 

lfa, zawfze ich przyczyni,ać ,' a nigdy ich 

me tracić, ani gub i ć. Ani .tedy rnucJiwe· 
mi, ani umartwióoi:mi~· i d ubrze ure,,.\ulo· 
waoemi. ani pobożnemi i 1d v f'konałemi, a 
na koniec ani zbaw1onemi być nie m~Źe· 
mv, jeżeii w raż zs,czętym dobrym ' i po· 
bużnym życiu trwać , tŁatecznie nie będz ie

my. Sam 'to Chry,tłus f~ym pot\ll.1erdz1ł 
wyrokiem: Qui perseruerauerit in finem, hic 
,saluus erit. Nie dość tedy rok J~den, lub 
dziefięć trw ać w pobożności, ~ en.ocie, 
w ,Jłuz.b1e Bóikiey, żeby być zbawionym, 
ale ~goła aż do. końc~, do ufbto 1ego mo• 
men tu, do oft!ltniego tchu życia n:Jfzego, 
wiernie i ftateczoie w: wfu(kiey fprawie· · 
dliwo_ści, i śwrątobliwu'ści . żyć erzeba, i 
lfogu flużyć. O jak więc dalek1emi fą od 
zbawienia owi, 1któ.rzy' u,fławney p11dlega· 

, ią odmien'oości i nieftateczności! ' l~dwo co 
poczną tlużyć Bogu. wnet_ fobie ztę!kniw
fzy, u~a1ą, i poey odftępuią,, 1ledwo co po• 
'cznl! życie regularne i pobożne, niezadlu· 

go 

'' 

,, ; 

M,_dytacya trzyd::iesta .l wsza • 

go zapomniawfzy ,w'fael.kich fwych dobrych 
tezokcyi, do dawney \vra~aią ,fię rozwią· 
ilości, po~awnemu przeftronne pr,owadzl! 
~ycie, z tą łatwością do dawnych wracai11 
fię gtzechow, z którą ońyć:h fię wyspowia
dali, 'z końcem Rekollekcyi wfzyftkiego do.i 
bregp przefhią, a coby mieli w dobrym 
iaczętym poitępować, i w nim fię pomna· 
Żać, nie zakóńczyw~zy dobrey roboty, ' o• 
ney· odbiegaią, w tęż famą gnuśność, i O• 

zięblość niefzczęsliwie ~dpadaią 1 już- daw
no Js:zus Chryfl:us ,Sędzia żywych i umar· 
łychl osądził takich · być niezdatnemi da 
Króleftwa Ńiebielkiego: Nemo mittens md· 
num ad aratrµm, & res9iciims retro , aptus efl· 
Regno De~. Nie z'kąd i~ąd Paweł Swięty ~po
ftoł miał. pewną nadzieię i, otuchę ofiągnię
'nla Nieba, i wieczney za fwe prac~ za· 
piaty i nadgrody, tyl~o ~tąd, że dobrą aż 
do końca odprawił potyczkę , mężnie fi~ 

zawfze 'z Czgrtem, Swiatem, i Ciałem po· 
tykaiąc, iż biegu aż dQ .zamierzonego lmi·_ 
su dokqnal, wiary Bogu ftatecznie i nieod
tnienn1e dochował:' Bonum Certamen ce;tavi, 
·Cursum consummaui, fidem jervavi i ilJ re/iquo 
tepofita ejł mihi c~rona jufłititr, quam, reddel 
~ihi Dominus in illa die j uftus judex: s. ad 
'timotb: · 4. Na tym my nadziei.ę nafz• 

y ,. &run-

I .• 
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gruntowap, na tym ufność nafzą ofiągnie· 
nia Nieba zasadzać mamy. ~ 1e na tym, 

_ · żeśrJy grzećhow fię nafaych faczyrze wy· 
' spowiada.li, żeśmy p1ę_kntl rezolucye poczy'.'.

nill, ześmy fię zrekolligowali, na czas w ' 
duchu fię tkupii'i, coś fobie gwałtu~ i z~u
fzenia przez dn'i kilka uczymli, nieco na
bożpi'eyl"zeń.li byli,' ale na tym fundować 
fię i zasadzać m.arny, kiedy już 'odtąd fta-

' le ;j nieądmiennie z cnoty w cnotę po'fi:ę· 
, powl)Ć będiiem, ki,edy . odważnie z ,czar-. 
tęm, z świat~m. i z ciałem, , zi.ch poku· 
sami uc;:ierą_ć fię będziem, zawfze one ł1rze· 

,konywaiąc, i na krok jeden onym z piacu 

.nie u~ępuiąc, kiędy nienarufzenie w1ery . na· 
fżey, i 1łowa .Bogu danego, ' nafzych świę· 
tych sl,ubow, Bogu uczynionych -obietnic, 

a~ 9o końca· w,iernie dochowamy, kiedy do 
zamierzonego na~l kresu, do powipney fta. 
_nowi nafzemu doil\onałości , wfzyftkiemi fi. 
la1ni ciągnąć, do .końca powołan1a nafzego 
nieprzerwanie . zmierzać i , ~ąż~,f będz1em, 
.wtedy pewna· nalz~ będz i e na~zieia' nie· 

zawodda· otucha. Ro.zurn_i ey .- iż do ciebi1t 

.dziś mówi Ju:zus .Chryfius przy 1 d~ kończe„ 
11iu 'tych Swi~tych Rekollefccyi :· Efto fid1: 
lis U$que _ ad mortem, &- dabo tibi ~oronalĄ 

' vita. Ą'pocalip: ~- B11clź wiernym w, ;acz~ 
. cycfr 

. \ 

- ' 
I, 

·' 

' 
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~Ych prnktyk~ch eobożnośc.i, w ulożonyph, 
1 Puftan7wionych p 1 ęlrnych nab ożen!twa za• 
hawaqh . . Bądź wierny w odnowionych siu. 
bach, poftanowiooych rezolucyach ' i p;zed- · , 
~ęw'zięciac;ł} . . Bądź ·wierny w uczyniony.c;h 
obietnicach,. na Swi.ętey Spowiedzi d'~ych 
Przyrzecz_eniach. Bądź wierny w pełnie·- ' · 
łliu danych ci przeftrog, rad zbawiennycJt. 

. l3ąd.ż wieri;iy w ftrzeżeniu fię tego wfzyft~ 
kiego, co~ poznał być dla fiebj~ ·fzkodli· 
\V,y:m. w czynieniu tego, coś zr.ozumial byĆ; 
dla Ciebie po,żytecz~ym. · Bądź wierny w 
używaniu~ podanych ci ku poprawie · życia 
twego śrzódkow i fposobow, a da,rn ci Ko
ronę żywo_ta; Efto .fidelis ad mortem. Bądź 
wierny aż 00 śmiercj I a dlugież to Życie„ 

, przez 'które nieprzer'w,anie mam 1łuż,Yć· Ę9.' 
gu 'I jako· cien ' przemija-, jako łódka na 

morzu b-ieży, dziś jeifem na ziemi, jutro,-
, być może,' iż 'Y' ziemi gni~ b~dę, dziś ży• 
ię, i długie fobie obiecuię lata„ w tydzień. ,, 

pocł'obno o, mnie i wspomnienia ·nie będzie; 
Cz_ęn'luż tedy nie mam,· tak kruciuchno 
\Viernie ilu żyć Bogu'? .' cz.y niegodzien_ż~ t~· 
go Bog? czy nie wartoż · tego Niebo? 

Czy nie O:oiź fię tego Du(za moia1 Ach 

tak długo trwałem. .nieprzerwani~. 'w $rze• 1" 

thach _mqich, tak ·długo ~nilem w gnuśno-
,. Yif' ici 

'. 

~" . ' 

I \ ' 

I 
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ści i oziębłości ·moiey ! czy i:iie czas, raz 
już na zawfze poprzeftać gr~echow moich, 
a więcey fię już nigdy do nich niewrac·ać'? 
czy nie czas powftać już z tych złych na

łogow, otrząsnąć uę z tey gnuśności i nie-
;czułości, a zacząć fuż gorąco 1lużyć Bogu'? 

· : funkt\ 2gz. _ U~aż 'z·bawienne. upomnienie 
Eklezi a (tyka Parlntiegq: Fili accedens ad Jer· 
vitutem Deż,_ jła in juflitia, & timore, e:,..:i prće~ 
para animam tuam a1a tentatzonem, Cap: 2. 

Synu przyftępuiąc do 1lużby Bożey, ftóy . 
. w fprawiedLiwości i 'boiaźnl, a -przygotuy 

Dufz,te fwą n~ pokusę. Nowe tenlz z ła'lki 
Bożey zaczeliśmy życie, życie regularne, 

pobożne, świątobliwe, umartwione, na no

wo poczeliśmy 1lużyć Bogu, gorąco, pil- - -

·nie, wytworni~._nie zbędzie tu_ na pokusach. 
Będzie kufii .czart, pobudzaiąc do .złego, 

a odw?dząc od dobrego, będzi~ fzeptaf do 
uf'zu: to~ za Rok -drugie b~dą Rekoliekcye, to 

'- ,' maly defekt, tylko ten J~den raz, , widzi}:, j ak 
dr_ud::;y, -~ alboż to na tym ·cala pobożnosć ::;a. 
wifla? tfZ(JŻna bez .tego być. zbaitJianym. Takie 

i tym pqdob~,e . Zdrtidliwy 1 piekiefuy wąż I 

będ~ie podawał uwagi, kufząc nas. Bedzis 
'kqfić ciało, 1nud·ę ·· w osobności f"pr-a:wuiqc, w 
Duchownych zabąwa c h tefkność czyniac, 

do rzeczy zakazanych po~iągai11c, złe i~- '· 
,,,. dz1 

, ' 
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die zapal.aiąc.., o~ , umartwienia ' odwodząc. 
Ru[ić będzie Swiat, próżne wyftawuiąc. roz~ 
rywki, f wemi łak?tka-mi . łudząc. ,'A gdziił 
Swiat., Czart i Ciało , n~e może', tam fię i 
Zli Bracia o nas pokufzą; złe ~ady , daiąc, 

_ „ Perswazye, lądaiakje nam<?WY, a naywi~
cey fwym zgorfzeniem~ złym przykładem 
psuiąc .. Na tak?we wcześnie przygo,tować 
fię nam należy ,pokusy, uzbroić fie i umoc
tiić przeciwko nil!l1, aby_ ~as nie przekona- : ' 
ły, od dobrego nie odwiodły, .ft atlw tJafze· 

, go 'nie nadwerężyły. Na tym t~wałość na-' 
fza i przetrwanie w dobrym zależy. abyś· 
niy takowym i inny-m pod~bnym pokusom 
2wy9iitżyć fię i · przełamać nie dali. B~z 
pokus na tym świecie · być nte ' może, ni

gdy jednak one nie fą nad fity nafze; 'l::)o: .' 
jako mówi Apoftoł, -nie dopufzcza Pan Bóg: 

abyśmy 'nad to kufzeni byli, c,o wy trzy· ' 
niać możem, w pokusach dodaie on łalki i 
pomocy f wo(ey, abyśmy zwy~iężaią~ poku
sy, duchowny z nich odniesli pożytelc. Pew~ 
llemi będziem zbaw\enia, jeżeli w poku~ach 
·dotrwamy, onym fię zwyciężyć, i odwieść 
od dobrego nie damy, za to i Chryftus U
czniom f wym przy'rzekł Królefrwo Ni,ebie· 

~ie, i wieczne w nim rofkofzy: ff/q, pra

'Wi 1 Jc}łeScie, którzyści~ wytrwali przy mnie . . 
tP poku~ 

·, ' 1 
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· , ~ poil~sach, a ja wam, ~dkazui'! Króle(łttJo „ 
- ;ako m& odkazal Ociec móy, abyicic jedli, i 

pili ' u /lalu mege w· Królefiwie moim. Lucre' 
2 2. Również i nas Niebo nie minie, jeżeli 

też i my równie w pokusach dotr~amy. 
' I 

ai_ w dobry~, zacz~tym przy Chryftufie ft:a· 
teczneri1i, i w fłużbie Jego nieodmietmemi 

/' , I 1 f I 

):rędz iemy, , z tegoó famego ' powodu i Apo• 1 

fto ł Pawe~ SwiętY." ufilnie pie.rwfzym Chrze· 
5cianotQ ftalósc i trwanię w dobtym załę· 
cat. Bracia moi kochani, mówił oo. fta. 
teczni. bąd~cie i niei.vzruCzenif .obfituią_c ;, 
toboc1e Pan!1t1ey zawfze, _ \yiedźąc. że pra

~a wa'fza nie je:t, próżn~ w Panu. r. Co· 
tinth: 15. i zoowu: D.)brz~ czy'niąc nie" 

' J I 

,ufra~aytnY,; bo fwego czasu żniwo zbia· 

I rać bęcłzl e'.11'y': Bonu~i facŻtfli~CS non df!ftcia· 
mus; tempore e11z'm Juo 17ietemus non dejiciM· 

,tss. Gal at: 6tu. Na cóż ci fię p.rzyda,,-' do-. 
brz~ zacząć, · a zie ' ~oóczyć? krótki. czaS: 
-wiernie fłużyć Bogu. a· w tytn nie do.trwać1 

~to. ztąd wl~kfae. ~t~ ciebie będzie po,tę· 
p1enr-e. Juqafzow1 ' · 111nym cóż pomogły. 
dobre• . początki,' bez wytrwania"? miey za 

rz?-?cz pe·'fną, że d'?brych przedfięwzięciow, 
ale nie~ałych, chwalebnych początko\V, 
~le odrniennych , pełne • Jelt 1piekło. Rzadkj 
tam z prawo.wiernych, keóryby, dohrych" i 

Św'ie-• 

,. . / 

). 

I ' 

. . 
I 
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ś·więtych w źyciu ' n'ie czynił rezolucyi i 
Poltanowień, ale ach, jak tęraz nie jeden 
t11rn płacze, na f wóy w dobrym nieftatekl 
Darentnie kto co dobrego zaczyna„ mówi~. 
Grzegorz Swięty, jeżeli ·to przed. końcen~ 
Porzuci;• bo 'wedle Au.guftyna Swiętego, 
nie jefi:: rzecz wielka zacząć' co dobrego, 
ale w tym dotrwać, to famo dolkOm1łyrrl 

je ft~ dla czego, tenże Swięty Dok to~ . prze4 
frrzega 1~ Zawfze do dobrego ciągn(y ,· ~ 
~obr)'m pofrępuyt z,a\Yfze przydaw;iy, na 

zacz~tey dro~ze nie . uftaway~ 'Prawda, iż, . 
al:>y w dobryqi ·do-tr.wać ,, wiele trzeba fru• 
d~ości po~.ieść, trz~ba wiele' przec\wnośc:i 
doświadc~yć, trzeba fię z ciałem biedzić, ' 

złym j,ego odeymu-iąc fię namiętnościom; 

tl'zeba z Czartem uftawnie iść w zapasy, 
jego odbijaiąc pokusy, trzeba wiele nie• 

· wczasow, niewygod doznac , .. trzeba ws 
wfzyftkim gwałt fobie czynić.' Ciężko ·to, 

trudn~, przykro, ale, jak n?,s Chryftus f>rztJ• , 
frrzega„ podnieśmy tylkó' oczy ,Qafze w gó-

, rę. a wfzyftko nam ofłodoieie, wfzyftko 
' riatn1 lekkl!ll, fię ftanie, oto 'nafze z.biiża fit 
, '\\;ybawie,riie, oto obfita nas za to wfzyfl:· 
ko w Niebie czeka 'nad grada, tą z?płatl! 
i jey ńadzieią utwierdzaymy fię 1lW ·aobrym·, 
i trwaynt'y w nim ftatec,żnie. 

' Punkt 3ci: ·uważ ~rzadki i fposoby, kt6-
re 

', 

„ 

, ' 

. 
'.• 
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r'e ci do fl:ateczn~o w dobrym przetrws• 
nia pomocne będą. - Naypr::ód: z p9cząt· 
ku ·po zakończdnych tych Rekollekcyach 

: nie opufzczay fię w duchu, mocno trzymay 
tlę w regufarności, naymnieyfzego punktu 
w Swiętych Regułach przepisanego nie za
niedbuy, · ża~11ego nabożerirtwa nie - opu
fzczay, żadnego Duchownego nie zanie
dbuy - ćwiczenia. Bądź tylko w ' ma~ych 
rzeczach wiernym i wytwornym, w duchu 
jednofi:aynie fię utrzy'muy, nic nie fpufzczay 
z rngularności , z wytworności, z powzię. 

_ tey gorącości , a pewnie dotrwa fa w do· 

bry,m !l:utecznie. Strze* fię wfzel~ich przy~ 
czyn i okazyi ~ d~ · rozwoln ienia fię i ~yf
sypacyi, na powierzchowne fprawy ,ni~ -bar4 

zo · fię wyleway, próż.nowania 'f]ę chroń ~ 
Al naywięcey imchay · fię w milczeniu i w 
osobności, fam na !'obie- doznafz, jak to po-

' -maga do zachąwania fię w nabożeń!twie. -
w gorącości ducl}a, w reg~larności, jak to 
bron! 9d rozwołni~nia fię i rosprofzenia. 

• Powtóre: uczęfzc~ay nabożnie do Sw1ętych . 
Sakt'am_entow ; z naywiękfzym, .jak tylko 
~ożefz, prz~gotowaniem; i przyspt>sobie. 

·niem Dufzy twey, nie żalu-y na to czasµ, 
nie day.„fi' inny1n od teg·o~ oderwać zaba
wom, , nigdy Swiętey Spowiedzi , i Kommu
nii nie opufaczay, tam znaydziefz pok rze-

pie· . . 
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~ienie ilabości twoiey, wsparcie ułomno· s - . . 
,ci twoiey, ~am znaydziefz wfzellią pomoc 

ko dob~emu-, obfite łafk-i, ' któremi wspar1 
ty dotrwafz nieód.miennie w dobrym ai 
do końca. Przyday do tego fzczegulne ja,. 
~owe nabożeńftw~ do Nayśw i ętfzey Ma~yi 
Panny. do Swiętego Anioła Stróża, do Swię- ' 
tego Józefa, .Wincentego 'a Paulo. Talrn· 

' \Ve ficzegulne oabÓżeńftwa, dobrze · i !'oz
' sądni~ uiyte, wielką moc ma.Ją na utrzy
' lllanie Człowieka w po.~ożnośc 1 , którzy ta· 
kowe rzec~y lekce fobie ważą.- nie ba.rzo ' 

· fą ~Duchowneq;ii, wfzyscy, l<tóryr h zn,my 
być Swiętemi tego nabożeńftwa , używali, 
łlii;n do świątobli,wości przy fali, i w świą· 
t6bliwości dot rwali, nasladuy ich w tym, 
t1fl:y fię _ modląc. duch twóy zapalać fię bę
dzie, św'iętych wzywaiąc, ochotę, . chęć, go· 
rącą do świątobli.wości ·w fobie poĆzuiefz. 
Potrzecie: przyldaday- fię wfzyJlkiemi fila- ' 
łlli do , powinności i f~nl<cyi twoich, bqdź 
W; nich naJipilnieyfzym. nayw1ytworniey· 
fzym; b~ to i~~ta twey pobożnoś'ci, to 
&runt, fundament twego nabożeńfl:wa. , Z , 
\viell'ą- ' ducha gorą:cością- odbyway zyvy· 
Czayne Duchowne ćwicźe~ja, Medytacye. 
łl:x:amina, czytani.a 6~bożnych Kfią_żec~ek. 
l>ofłużą ci na codzienne w duchu odnowie:. 
ti.ie fi~, na oruźw ienie' Ducha twego i za~· 

,· grza • . 

·-

_, 

/ 

I 
\ -

' ' 



•. 

' 

'' 

) . 

lJŻie~ · Ósfi1y 

grżanie onego ku' dóbremu, znayiłziefz ~atl1 
cara~ 1to . świeże pobudki do cnoty, zach1t· 
cen'ia do poboinO'ści. ,Przyty m wierdie' cho• 

way. do fkntku punktualnie przywodź, i 
1 , , cłopełniay te świ~te Rezolucye, te chwale· 

bne poftanowienia, które pod czaś tych świ~· 
tych · Rekołlekćyi poczyniłeś„ One wfzakże 
rą obmysłone od 'ci~bie, a prawdę rzekłfzy, 
ad pucha Swiętego natchnione i podane ci . 
fp.osooy' i śrzodki, tobie fzcźegulnie Rużą~ 
C'f!, tobie\ oaywła,ściwfze na uwairowanie fi~ 
tławnych_ gr?!ecltow i defektow, na zapra~ 

.\viehie fię w cnotach, tob ie 1naypotrzeb oiey· 

fty ch, na pozbytie zły ch Z'clft:arzałych ' n.a· 

., 
I I 

, I 

• fogow i zwyczaiow. I tychże ' w ięc f poso• 
·łfow ; tych śrz odkow w ierąie i fta łe uży· 
włiy. a pe'wnie ci do wfzylłkiego dobrego 

· .po.mop" będą.' Na ltoniee z w~ary wiemy, 
ii' dotrwanie w dobrym aż do ko1l.ca jeO: 
fzczegulną łatką Batką „ ltt6~ą tylko upro· 
flć i wyzebrać moźern. UA:awnie więc proś· 
my Boga, aby· nas w ' dobrych nafzych U· 

twierdzać raczył przedfi'ęwzięciach, a oso'· 
bliwie·,' aby . nas w 'powołaniu nafzym u· 

1 tW'ie~dzić, i przeci,v · ter.aźnieyfzym zgor· 
'..fzeńiorn ~;liocnić ' raczył, iżbyśmy w tynl 
-Swiętym Stdnie onemu wi~rnie Rużąc, wiar· 

nych Rug zapłatiz ,i Qa9grodiz ~w Niebie o· 
.., tr:z:-ymać ; megli: ~ , 
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o Cz~st9m a pilnjm Rekolligowaniu fi~. · . 
jJunkt .1,wszy. U.waż. jak potrzebne 1i na· 

der poży~eczne jett c~ęfte ' a pilne· rekol! 
ligowanie fię. kiedy Człowrel' w fiebie fa~ · 
lllego wfzedlfzy~ fumnieuie fwułą rolłrząsa·, · 

\Vfżyftlci91 fwoim fprawom pih1o fię przy· 

Patru.ie, nad wfayfl:kiemi fwe~i powin,no~ 

śc i ami .,' i powołania fwoiego obowiązka'ml 
na leżycie fię zsftanawia,1 fwe mys!i. ' żądze 
i pragni~oia roz.biera, fwe tkloirności, pai\ 

_ sye i oa.mię~ności , u~aźa. ze }vfŻyftkidł 
· fw y cb p oftępKOW ScisJe fię 1,'Sćhuie, i- fa~ 

mego fiebi,e .Cprawiedliwie rozsądza. Toi 
jefi: n!lypewn.ieyfzym fposobem, i nayfku.. 
tecz.nieyfzym ~rządkiem do. poprawy i ocf
!hiąny ladaiakiego życ i a nafzego; wfzyft~ 
ko prawie złe ·, które- . w fobie · 'bacżyć mo:. 
·ien1, z;rniedbani'e. powrnrloścl i' óbo...wiązkowt 
łlalzych,, gnusność i leniftw,o "Y · 1łuzbie Bd· 
lkiey, · tyfiączrie pr~wie· defekta, ·grżechy 
i ,rozmaite przywary nfłfz4' ztąd f wóy 'Ollł
:ią poc2ątek, iż ledwo fię kiedy n11d oafze'· 

lQi zafta~awiamy oi>.yczatami„ w fum.n~~,;, · 
· nit 

' ' 

. ' 

·' 
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nie n:\rz; \~g1ądamy, praw,ie nie znam~, co 
, to jeft w fiebie wniść, dol?rze Gę · zrekolli· 

· ·, go w ac, w ~ftawnym żyiem roz_profzeni.u 
ducha, na rzeczy powierz-cllowne' _cale wy· 

' . lani_, slepo i z trefunku wfzyftlw czynim, 

ztąd to wielka w nas br,zyrlkość fpu!l:ą_fze
nia: Des9latione desolata efli terra, mówi Pro-

. •' 

' 

I 

• , rok, .f erem:' .I i: .6. J .J. q uia non efl, qui reco
gitet .corde._ O jak częft:o, raz zley po{lu'. 

chawfz_y pokusy, raz nieporządney pod· 

da:Vfzy fi~ .. namiętności, bez uwagi i roz- 1 

' , myRu , z grzechu w grzech,.Jecim, slepo dó 
zguby bieżym, śmiało, bez . .,uczucia nawet 

riaymnieyfzey fumnieni~ zgryzoty, i przy

ciężfzych dopufzczę.my fie defektow ! Ja-
.· kież na to lekarftwo 1· nie -mafz innego, ja-' 

ko fzc~yrze · wniść w fiebie famego, dobrze 
fię zrekolligować, należycie fię nad fobą 

zaftanowić. To nas pewnie Vf z'łym wft~zy-

' ma zapędzie, przerwie niefzczęsliwy ciąg 
grze chow' nafzych, powściągnie impet paf. 
śyi i namiętności naf~ych, przywiedzie do 

poftrzeżenia fi~ i upamiętania, do Boga na· 
wróci, .do pokuty pociągnie, na proftą zba· 
wienia drogę naprowadzi, jawny tego mafz 
na Synu marnotrawnym · w Ewangelii opi· 
sany przykład-, jak opuścił dóm Rodziciei· 
ik.i, W daleką ~dawfay fię ~~ain~, tak pręt: 

ko 

I 

w Przydatku. 36 ,1 · 

ko !tracił wfzyftko, żyi~c 'rospuftnie; do. 
ofłatniey przyfzedł nęd~y ,_i wielkiey na

der lllizeryi, jednak to go nie nawróciło~ 
tylll fię ' nie , upamiętal, aź ,kiedy reversus , źn 
se ,poczoł uważać 9płakany fi:an f wóy, w 
~t~rym ' fię znaydow,ał •. rozważał fobie, jak 

i ~iele · ftrac.ił. fwyrh d~iąc fię p9wodować ' 
~ilmiętnośclom, dopioro na ową śyvię~ą 
Zdobył~ ~i; rezolucyą: Surga'm & ibo ad Pa· 
trem rneum. Ach podobno i ty idąc za f we· 
_llli złemi lkłonnosciami , . złey dogadzaiąc 

łlaturze, podług fwey źyiąc fantazyi, bar
~oś : fię .obłąka!, , dalekoś zbo'czył -z drogi'. 
Zbawienia,, na gęfte rozmaitych g.rzecho\'11' 
~ąpuściłeś Cię knieie, wfzyftk?, cokolwiek w . 

1 t~bie dobrego Bofka ukf~tał~owała ,ręka, fi:ra
c!leś, w rozwiązłym i nieregularnym twym ' 
~yciu przemarn~wałeś. Nie z~afz Jbóftwa -
1 iJędzy twey, nie czuiefz , tey)l:raty i' fzko
dy, ale choć troch~ zrekolligowawfzy · fię, 
\Vnidź pilną uwagą w fiebie fam_ego) po
r-~chuy fię z twym, furpnieniem, przypatrz 
n~ twemu życiu, 't\}:'ym poftęplrnm, a paw- · 
l'lie w gorzkoŚGi dufzy t~ve'y rozważać hę· · 
dziefa dni i mome'tlt~ 1:woie, będziefz opła· 
~i~ał grzechy t~oie, zbrzydzifz fobie ·1a. 
-:aiakie życ,ie twoie, i porwiefz fię z tego 

ąrłogu gnuśności i ospalftwa twego, a ina.~ 
cr.ey 

/ ' 

•' 
. ' , 

I ' 

' /' 
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·· c~ey żyć poczniefz. Niech to ,Bóg dobra„ 
t11\Vy łafl\ą fwą nayświ~tfzą fprawić raczy'. 
M.a,f~ ternz nayspqsobnieyfzy czas do tego 

· · t.ak zbawienhego na.my.tł~. od w,fzelkich_u· 
chyliwfay fię :?a baw, · na 'tey świętey zam. 
knowfzy fię o,s<>br,ości, w'nidź do domu fer· 
ca twego. wfiyftkie onego przetrzą~n·i ~ą· 
ty, pilne cbró~ okq na to wfzyfł:ko, co. 
kol wiek fię ściąga do tw~go' poświęcenia, 
do twego tbawienia, proś Boga o światło, 
2byś, qobr~e fiebie fa1Jlego pozna w fzy, zu: 
pełnie też fiebie famego mógł poprawić, 

. pórwiy .te pętfł. · złych nałogow. któ.re ci~ 
Jkrępowanego .w ciężkie'}' czarta ,trzymaią 
niewoli, przytłum w fobie ten zgiełk złych 

1 chuci ·i namiętności twoicp, abyś 1pógł iły-
·' r (zeć, co mówić , Pąn będzie do ft!rc'a twe· 

go, poaaiąc ci ś.więte f woie natchnienia, i 
zbawienne inspi.racye. Ząam fię ,o móy Bo~ 
~e. by~.ź;, pr~eftępcq św;i~tey woli twoi~y, 
Twoich świętycfl .• praw„ i p~zy~azow, . któ· 

. re tyle razy · ~gwałc_iłe·tą ;, .wylany jeO:em 
jak woda na wfzylł:ko złe, rosprof~,one fl! 
mysli moie, , trapiące Dufzę moią, ch.cefa; 
tego . po. Qinie móy Panie, abym fię ·wrócił 
do (erca mego, a poznaw(zy opłakany O:an 
Vufzy moiey dla ciężlclcb ·grzechow m~ich, 
~ąvvrócił Pt; . d9' Cie\Ji • . ·oyq~ ' n1~&9 naylar. 

· · ' "1kaw· • 
!:... 

' ' 
' ' 
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~a~rzego. Ni,e ,m,afz pok.oiu Dufzy moiey~ , · 
~P1ekaią mi zlę ządze„ w ni~smak mi 

0?róciły nayświętfze zabawy, do ·wfayft· 
~'eg,o dobrego odpadła mnie ochuta, tw,o· 
1ey więc o Boże1 żebrzę łafki i miłofierqzia, 
ftwórz · dµcha ,i;io,wego we mnie, zmięk·c~ 
twatde force ' i,noie, · prze.raź · mię, ' o.toc~ · 

. llJnie świ,ętą p,rzytomno~qią Twoią, abym,,_ . 
'.Vfzedłf,zy._ w fameg_o fiebie; a ,Vfzyllkie'fily 
llurzy ,moiey w Jedno fkupiwfzy i one ze~ 
hra~vfay~ j~ż fię • c'ate do ciebie :Qoga ' me4 
g(J nawrócił, i tobie w nowosci ducha fta~ 
le i nieodmien.nie Rużyć ~acz9ł. · . 

Pu~kt ·agi ilważ' : 0 ii wjelką ' mafz po ... 
trzebę, żebyś, wfze'dlfzy w f;:lmego fo::~ie, 

<lobrze fię zrekolligował. Slepo~ii na ci~ 
Duchcnypa padła, nie znaf~ twych defek tow, 
~ocz'u.wać fię nie chcefz do twych nsro°'{Vow, 
1 fzkodliwych przywar, i dla tego te~ przy~ 
kre ci fą upomnienia, gniewafz fię' na tycb. 
którzy ci~ przeftrz·egaią, . w rzecz~ch na~ 
\vet• zbawieniu. twęmu nayit\otn1"lyfzych,„ 
trubo' .blądzi fz, f u'mnienie ~w,o.ie wikłąf~ ; 
«lufzę obciąiafz. a b.lędow twyi;:h. z~a,ć ' ni~ 
chQefz, na pokryci'e twych gr~chqw fa~: 
lernności fzukafz : od światł,a µcieJrnf~· 
.ee:~ jeżeli wnidziefa w famęgP fieb1e, ~ ; 

~l~°" Pf"ypat,rzyf?L 6~ fo~i,, jaiejt f~4!Z,l~ 
·· · rz• 

I ' 

'· ' 
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, rze fię zrekolłiguiefz' to ci pewoie oez"f 
. otworzy; to ci okaże bfędy i omyłki two· 
ie, wo.et ci · famo fumnienie o twoie defe· 
kta .i -grzechy przekonywać będzie, a Bóg 
'c.i też f weg'o światła 'uźyćzy, rospędzi cie· 
mności, i obłudne zdr.ady, · a prawdę ci o· 
każe. Poznafz w ten czas wfzy}tki-c two
ie' przewinienia, i jakieżkolwi~k bądź wy
kroczenia · odkryiefz, r.oznafz . świętość fi:a : 

, nu i- powołania twegJ, -któreś grzechami 
twoiemi zefzpecił . i fkalał. poznafa śe 1 flość 

TI:eguł .• ważność Swiętych .sr'ubow, któr~ś 
Z$wałcił, zacpość twych obowi~kow; któ· 
reś zaniedbał, poznafz . twe przyw,ary i i;ia· 
rowy, któremi drugim zgorfzeniem i cięż· 
ko!cią ftałeś n~. poznafz twe złe fklonno· 
ści, wyuzdane namiętnosci, nieunofzone paf~ 
sye, Jctóre clę do tyla nie · ju~ defektoW' 
tylko i i1iedofkonałości, ale i do1-grubych 
1,>rzywiodty nieprawości, i nie~inności po
zbąwiły. Poznafz to wfzyfi:ko„_ i jak w 
jasnym uyrzyfz zwierciedle, pewnie to nie I 

małą w tobie fprawi odmianę, wiele w fo
b ie znaydzi~fz poprawy godnego_._ To, co · 

' !tę tobie z-dawało bydź niewinny,m, poka· 
że _fię bydź 'grnechem, coś rozumiał byd:; 
Jeldtim defektem, coś za · próiny poczytał 
fzkrupuł, uyrzyfzi wialk~m bydź ex:cefsenJ. 

1 Po~ 
' . 

I I 
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Podług, twey fantazyi 1 i humoru, 'podług 
~W\ eh fkłonności i złych inklinacyi, u~o-

. 2yłeś f'o~i~ fumnienie_ barzo prze!ł-ronne a 
llader zawodn~. Lecr. gdy w osobności, i 
llcifzeń iu du~ha poRu.chafz głosu Bofkiego, 
głosu własnego fumnienia, gdy odrzuciwfay :' 
Cd fiebie zaRonę'nieporządney m,iłości włas· . 
lley, wfzyftkieniu dobrze, fię przypatrzyć 
2e 'chcefz, fam użnafz slepotę i błąd twóy, , 
Poznafz, jak ciężkoś fi~ zawiodł i o'fzukał, 
jak ~ my Iną i nader krzywą, puściłeś fiE& dro
R!!, która nie gdzie indziey tylko do zgu· 
by wieczn~y prcwadzi. P~znafi, \v jakim 
rzeczywiście_... przed Bogiem . jelł:eś ftanie , 
Por~ucifa tę mafzkarę obłudy, poprawifz 
błędy .twoie, obżałuiefz przewinieni~ t"vo
ie, święta uczynifz przedfięwzi~cia, chwa
lebne poftanowifz rezoJucye. Ach :wyz~ać 
hluf.zę w prawdzie p·rzed Tobą Boże móy, 
który wfzyftkie przenikafz ikrytÓści ferca 
niego, iż złość moia za)lepiła, mnie, tka
ione i zepsute ferce prawdy znać nie chci~- 1 

ło, nie chciałem rozumieć~ -abym był do-
brze czyąił, t~e ·· święte natchnienia faD?O· 
thcąc w fobie przy~.łumiałem, abym był 
\\>ołniey - żył i fwob~dniey, ftroniłem 'ód 
tych, którzy mi prawdlj; mówili , niena· 
.'tti~ziałem tych, którzy mi: błędy 111oje u. 

· _Z ' kazy-
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kazywali, . ukochałem w1ęc~y c1emnosc1 n1:Z 
światło; bo złe I łada i akie były fpraw)' 
moie, żepsute obyczaie. rozwiązłe życie! 
O przedwieczna mądrości! oświt'Ć ciemno· 
ści fumnienia mego, ' obiaśniy lkrytości ferca 
mego, porlźwigniy mnie z up·adkow· moich, 

wyprowadź mnie z błędow ·moich, · pofraw 

nogi moie na proftey .zbawienia mego dr~
dze" abyi:n w błędach i grzechach moich 

uwikłany na wieki nie zginął! 
- ' Punkt 3ci. U waż, jako ty9h Swiętycb 
Rekollekcyi, które dz1ś zaciynafz, naypil· 
niey do teg.o użyć mafz. abyś po raw" 
życia twego zupełną ,przedfi~wziął, i _onę 
fobię poH:anowił. Teraz albowiem w osa· 
bnrnici zofi:aiąc, a żadney zniCkąd nie ma· 

, iąc, przefzlcody, naydokładniey możefz fi~ 
fobie 'przypatrzyć, w fwym przeyrzeć fi~ 

, fim:mieni ,u, f we uwsżyć Ż{'·cie. Będzie fa 
l;,iez . wymówki przed Bogiem •. je.Zeli tego 
świętego . czasu dobrze ni"e użyiefz. Bóg ci 

· pewnie potrzeb!ley nie odmówi łatki, bę

dzie cię oświecać, abyś poznał, co mafz w 
· foqie poprawić. ciego poprzeftać. Będzie 

ci dodawać fwych świętyclr natchnień i Nie· 
bielkich insp-iracyi, abyś ten , fobie obrzy· 

dził wyfi:ępek : tamtego" złego po~rzeflał 
nl\łogu, od tych unikał okazyi, d,o zlr 

· go 

' ' \ 

., 

' I 
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go Wiodących p~nęt, ż~byś fi~ w tym lub 
0 wyrn 2wycit;;żyl, żłą w fobie powściągnął 
fkłonność 1 p a lsyą. · .w tey lu~ owey, że- . 

bys fię ćwiczyf cnoci'e. Te i inne ty'm po· 
dobne natchnienia podawać ci będzie Duch 
Przenayświętfzy, trzeba tylko, żebyś tym 

korrespondował łaikom, trzeba, · żebyś o· 
~hotnie te święte prz,yimował nat'chnienia, 
1 011ym był : poiłufznym, co za niefz,czę
scie, . jakie potępienie, gdybyś fię im miał 
fprzeciwiać, a fiy(ząc tak mocny głos B()· 

~a do fe.rea twego woł'aiącęgo, i do ni'e· 
' . ' 
~o petężnie przez Jafkę fwą kolątaiącego ,' . 
Siniałbyś one zatwardzać . i ufzy twe za., 
ty~ać.'? · wyr'aŹnie' oto nas przeftrzega Psal

lllifta Paiifki: Hodie si vocem Dpmini audie
ritis · nolite ob~urare corda . v,ejłra. Niefzczę· 

' sliwi Zydzi, którzy , lu\:>o ich Bóg nieuft:an·· 
nie ' prze~rzegał i upominał, oni jednak nie· 
'pollufzni Bogu, a więcey , coraz zatwardza

iąc f we karki, i Jwoim poddawaiąc Ciiz na

miętnościom· , zawfae w f wey słepocie blą· 
dzili, którym też Bóg ·w gniewie fwoi~ 
~oprzyOągł', iż nie mieli wniść do' odpo• 

~Z'.Ynku Jego. Patrzmy, abyśmy i my '·tey· . 
. Ze plagi Boikiey na fiebie nie ściągneli. Pew· 
.nie nie by!Ó, nie mafz, ani . też bedzie czło. 
'Y;i.eka'„ ktqry · fi~ Bogu fprz,eĆiwtł ,. a mial 
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_ .k'iedy pokoy w f wey Q.ilfzy. Jeżelibyimy 
fię. Bogu fprzeciwiał1 j świętym Jego opie• 
rali natchnieniom, , które mi nas do, dobrego 
pociąga, niechybni-e zb~ądzim z profrey zba· 
wieqia drogi, ciemności nas grzechu ze
wfząd ogarną, tułać fię· tylko b~dziem po 
mylnych ni~prawości ściefz.kach , ani tra
fim do odpocz'nienia, Pańlkiego, które jeti 
~a górze S-riętey Syonu. Nie inny jeft, 
ceł i zamia~ tych Swiętych Rekollekcyi, 
jako ten. żebyś w fiebie farnego wfzedł, 
Jata, dni i momenta życia t\Voiegp zwa· 
żył, a •Co w. nich nagany godnego . upa· 
trzyfa, żebyś t <1> poprawił. Ach wiele da
wałeś czasu nau.ce, rozrywkom/, 'fpoczyn· 
kowi, potocznym zabawom, poświęćże .to
kilka dni . twoiemq zbawieniu . . O wiele fi~ 
rzeczy turbuiefz 'i kłop·ocifz, o twoie zdro· , 
\vie i wygody, _o twoie Aotrze·by i frafz1ki, 
o twoie rozry"':'ki i zabawy, a owo j~dney 
ci tylko rzeczy potrzeba, to jefl: zbawie· -
nia twey Dufzy: Miałbyś o tym' dzień i , 
noc niysleć, . przynaymnieyże teraz w cza. 
~e. tych Swiętych Rekollekcyi fzczerze po
my~I. · Zważ pilno, co Ći do Nieba prze- _ 
fzkodzi~ może, jakie mafz zawady do o. 
fiągn.feńia zbawienia, zważ, 'co ci~ nayczę· 
iciey do ~rzecbu przywodzi, · Jakie mafz 

/ nalo. 
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.batogi „ złe zwyczaie •' a na wrzyftko lk.u· 
tec2ne .ótimyslay śrzodki _ i fposCJby · . Po· 
r24ć grzechowe okazye, powftań ze złych 
llałogow, popraw naganne zwyczaie~ radź 
o fub1e, póki .czas_ marz; J b'o pewnie _potylll 
C2asu mieć nie będziefz. Szukay Boga, pÓ• 
k~ bl1iko ciebie jeft, póki .1 cię fam do fie„' 
bie w.zywa' lalkę ,ci ofiaruie' miłofierdzia 
fwe przyrzeka; bo potym fzukać go __ b~· ' 
diiefa, ale za pnźno i nadar~mrii.a; bo go ' 
już nie znaydŻiefz, i w grzechach twoich 
llmrzefz. Ach nawróć mi~ Panie~ a .nawró~ 
c" fię /do Ctl'bie ! fzukay zgubion,ey dufzy 
llloiey, , abym w prawey pokucie moiey 
inaleść . mógł . łatkę . , miłufi~rdzie twoie ! 
~ie - odrzucay mnie od twarzy twoiey i du· 
tita twego Swięrego nie oddalay odemnie. 
l>rzeraź mnie boiaźnią fądow Twoich, abym 
W boiaźni i · dne~m fprawowal zbawieni& 
lłloie. Oto zgłębokości ferca mego wołam 
do Ciebie Panie „ · wyfłuchay głos wc;;łania ' 
lnego, e zmi,łuy fi~ nademną ! ' 

. ' 

MĘDYTACYA · DRUGA · 

· o Poprauie. · Z9cia. 

'fJunłt ~ws:y. Uważ, i dobrze fię przy· 
patrz ż,yc1u twemu, a fam fi~ pi:zeko· 

nafz, 

\.~ 

, ' I 
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nafz ' . iż ci koniecz nie one odmienić i po· ' 
, , prawić należy. Jakież życie two1e '? •oto 

cale nieregYlarne, światowe, ruzw i az łe, 
gnu'śny1m, . leniwym jdl:eś, ospałym, i n~ycb 
godzącym. W życiu .twoim ptdno. defokto~, 
i rozmaitych n.iedolkonalośc;:i, nic . w t <_l bie 
dobrego nie w'idać, cnoty . ci b ralrn ię, nie 
podług Reguł Swiętych żyiefz, św iete siu 
by g'wałcifz, . Boże i Kościelne prz.ylliaz a
nia przeft~puiefz.,.więcey fię fantlilzyą, paf
syą. złą rządz i fz namiętnością. Cóż o ta
ko,wym rozum1efz życiu? możeż być gor
fze '?- . Trzeba ci więc konieczni~ one- po
prawie; ·bo barzo dla twey du!Zy byłoby 
n iebespieczno tak dluż~y życ, podałbyś. fię 
w niebespieczeilftwo wiecznego pQtępieo1a, 
i , utraty Nieba. Pewnie nie chc1 a.lbyś ~ak . 
umierać, jąk teraz żyiefa, a gpy nie wiefz. 
dnia anr godziny, kt6 ;ey umn:eć lll'OŻefz, · 
jakiż to rozun~ '? j~ka n.a d~fz~ bacznosĆ· 
tak żyd, gdy ci wiara _ i rozum na oko u'.. 
kazuie, iż po ·tal<owym · ży~iu nie można 

-fię fpodzie\Vąć Nieba, ale barz iey lękać 
fię ,należy piekła'? Ufiawnie pię fumnienie 
trwoży,. zawfze ci na oczy wyrz.uca twe 
wzechy, nie mafz pokoiu w twoim fumnie
niu, u1tawne boiaźni i zgryzoty, o jak bie" 
dny takowy· ftan d'ufzy twey t · Czy bę-

dziefa 

/ 

w Przydatku. 
d . . 

ziefz tłlużey . w nim trwać'? pnprzeft:ań ' 
~lego, a poc~ni dol?rze czynić, popraw twe 
2Ycie, żyi odtąd pobożnie i świątobliwie, 
8 pozyfzczefz pokoy t~ey dufzy, ' nle , bę· 
dziefz fie miał. czego obawiać i lękać; bo 
fart\o dobre famnienie świ~dkiem ci · będzi~ 
naypewnieyfzym, iż w łasce Bożey z ofta
iefz. Obeyrzy fię na Pana Boga, a pew· , / 
nie po~zuciwf~y ftare i Iidaiakie· życie, na 
llvwo dobrze, pobożnie, i świątobliwie żyą · 
Poczn1efz. O jak wielą 'to już grzechami 
()brazfłeś Bóga. tyłu ła(k jego użyld na. 
Złe, tak 'dlugo Bóg, twey poprawy cze!<a; 
cierpliwie- -znosi żłośc! twoie, wzywa ci~ 
d? pokuty •. a ty trwafz y: twey glilus~o
ści i rozwiązłości, grzechu.d'O grzechu przy
daief~. 'coraz gorfzym fię ftaiefz, ' z Du
chbwnych ćwiczeń nie poiyt.kuiefz, Sakra· 
lllenta Swiete profoouiefz '? patrz, abyś na• 
fiebie po~fty Bofkiey, nie ściągnol , . aby 
llóg gniewu rwego na ciebie nie wylał. ' 
a w , zapalczywości . fwey nie ftarł cie.bie. 
Dopełn1fz , miarki ' grzechow twoich, 'daley 
Umknie ci Bog łolki f wey, i zginiefz w 
tw~y · rospµście. Zobowiązałeś fię 1łużyó 
l3ogu w tym ftan·i~, i żyć ' pobożnie przy
rzekłeś. A jąkże fiużyfz Bogu'? gnuśho, 
ospale,' leniwo, niewiernie. Jakaż twoia 

po· . 
. ' 

I 

' ' 
. ' 
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poąoin'oś-ć ,1 ja.ka świątobliwość'? t.)byczaie 
drugich gorfzące, dylkursy wolne, konwer· 
sacye niebespieczne, fama w tobie pl'achoś.ć 
i lekkomy~lność, światowość i pi:_óżn-OŚ ' , . 
nie widać . vr tC!bie modeftyi, i ft:anowi twe· 
mu przynalężytey fkromności, ftatku i pr.zy· 
ftoyności; pop~dliwym jęfł:eś, gniewliwym, 
hardym, uporczywym, ·krnąbrnym, niepo· 
Bufznym, d~ugieml gardzącym, t~iecierpli· 
wym. Takie oto fil two1e przywary. J&
żeli óne nie poprawi&, jeżeli · w nich dłu· 
żey trwać b"dziefz, P,rzybędzie ci •gr.ze· 
cbow, ,i ciężkich dęfektow; rozmnożą fi~ 
w tobie iłe fk.łonności. glębiey fię wko

r«:enią złe nami.~tności, •gór~ nad tobą we-- -
zmą i zaslepią ciebie, grzechy, defekta 
twoi-e, . obrócą · ci fię w nalog, nalog w na· 

· turę. natura wpo'trzebę, aztąd co'? Pew· 
ł ' - .... 

nie przyidzie na mysi: ni~ 'mogę fię popraa 
wić. zatym clesperacya, rospacz i gotowa 
zguba. czuyże fię. 9 wcześnie takowemu 
zabiegay niefzczęściu, gwałtem odey~uy 

-fię grzechom, zbrzydź fobie- ruspafcę. ·za· 
m.iłuy cnotę i po_bożność ,1 

, poprawuy złe 
nałogi, pofkramiay- hiesfome pafsye, i na-
mię~ności 'twoie. Ach znam winę ' moi!! 

-móy _Panie, znam Żłość -moią, zbrz;y.dło 
1 · mi już ladaiakiłt życie moie _ liczba grze· 

chow 

• J 

\ .• 
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~how moich, któremi zmazałem życie rno~ 
~e,, przechodzi liczbę włosow głowy m.o· ' 
ley ! · znam, i,ż mi żypia mego poprawi~ 
~0niecznie potrzeba, lećz też znam fiabó~ć 
1 _niedołężność moią, iż temu' fan~ fil-ami 
łlitiml nie wydołam! Jleż to razy poiednaw.~ 
fzy fię z tobą o Boże móy, 'uczyniwfay ty
fiąc wierności i pópr!lWY przyr.zeczeó, zoo· 

. ~u od cieb ie odcfaliłem fię. abym był mo· ' 

irn dogodził ~amiętnoścrom 7' Le,dw~m nie -
Jlr a gnoł tego, ab.ym fię był zoftał ,na prze· · 
\\'rótney rospufty drodze, na którąm ·fi~ był 
~apuścjf. Lecz ty czeka!eś na mnie, na
legał~ś . na mnie, abym fię' . był obłąknny 
Powróci( do c!ebie, i teraz ofiaruiefz ·mi 

łafkę , na wybrnienie z przepaści n ierządow 
lhoich, i mamże być jefzcze tak n'ewier• -
tiym i niewdzięcznym dobroci twey, aby ni 
h')iał _ dłużey tr~aĆ' ,w grzechach moich 'I 
l>otargayże o móy Panie wfzechm~cną -r~„ 
ką Twoią pęta i więzy złych nałogow , mo· 
ich, . a bym za pomo~ą łatki ,Twoiey, przy. : 

-' obiekłfzy fię w pobożność i świątobliwoś~. 
w nowości żywota cnotliwego iłużyć ci 
lllógł na zawfze, ftałe i nieodmiennie! 

~unkt agi. Uważ;jakicb mafz zażyć śrzod· 
ltow i fposobow na poprawę życia twoie· 

·. lo. Naypr:::od: trzeba ci fi~ koniecznie ocl 
· ·cego -

. ' 

'I 
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ce go wf zy lik ie go odda1i ć, t<> na zawfze po·· 
rzuc i ć, . cokolwiek ' 111og,lo ci być okazyą. 
ponętą do jakiegokol wi~k grzec.h~ _i ~epsu· 
cia,'1 czy to_ zbyt poufale przy1.azni 1 kon· 

wersacyę, . czy jakowe niebespieczne zaba· 
wy, wolne _dylkursy i rozmowy, ·ciekawe 

, patrzenia, cźytania, czy też złe t~warzy. 
r ftwa, fchadzki, kbmpsn1e. Chcąc rnne za· 

' cząć ŻY.~i~, a cq w przefzłym złego- było 
poprawie, grzechow poprzefl:a·~. trzeb'a tego 
wfzyftkiego naypilniey fię ft:rzedz, ód te• 
go jak naydaley unikać, ' co grzechu . było 
przyczyną, i: dC1. złego p~l<Usą. l:rzeba na 
te mieysca nie uczęfzczac, gdzie fię zgrze

fz y Io, od , ~ego oczy odwracać, co nas do 

upadku przywiodło. ,trz~ba przed takowe: 
mi dy1kursami ufzy fwe -zatykać, które . 

• f 

1 nas zgorfzyły', te porzucić ·zabawy, które 

nas złych mysi i nabawiły, , złe w nai ~ą· 
dz~' zap.ilaly„ trzeba te potargać zwiąlki, 
które·, nas w niebespieczr~e pokusy wprawi· 
ły; Toć nam Chryfh1s przykazuie: J~żeli 
oko t\woie gorfay cię, wyłup one, je-ieli 

ręka, noga, gorfzy cię. odetniy onę i preci 
od (j~bie odrzuć; k~óż ' jefl: bowiem z lu· 
dzi roz~rn ~ światło ' ma1ących" którybY' 
w t'y m riie baczył jawnego ni.ebespieczeń' 
-1\w-a fwey dufzy, niebespiaczeńft:wa upad' 

ku, 

,_ 

•, 

.-
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~u, obrazy B nga '? Duch , zaś Przenayświęt
~.Y tako wy ch niebęsp1eczeńltw ftrzcdz fip 

Il ' . o; 
an1 1 o~ nich un i kać każe, gr~źąc inie-

~hybną zgubą ; tym ' wfzyftkim. którzybY, 
8 n1 uc h c. ąc w one fię wdawali: Q ui amat pe

ł'zcufu m, pertbźt , in illo. Czyńmy, co chcemy, 

llżyimy jakich bądź fposobow· i ś rzod ko~ 
llą poprawę życia'. nafzego, jeżeli n:ie' b~· 
diiemy pilno unikać od okazy i do grze.chu . 

l\ąs ciągnących, 3eżeli fa mi na pokusy ·na

tażać Gę będziemy~ nie możem fię ani fpo- ' 

dz11!\VaĆ n11wet, a dopioroż pewnie nie do• 

każem ".t~go, abyśmy fię mieli z naf~ycł~ 
Poprawić def.:ktow i niedolkonałości, nie 
Prz)idziemy ·nigdy do tey fzczes!iwey od· 
łll1any, abyśmy poprzeftawfzy. grze~how, 
Pobożnie i świątobliwie żyć zaczeli •' ~aw
fze · będziem w dawne odpadać grzechy, 

za-.vfze nas fię trzymać będą nafze d1efe~ . 
kta i przywary, a poprawy nigdy ni.e bę

dzie. Pow,tóre: · trze.ba gwałt ' fobie ;zynić, 

złe w fobie powściągają~ riamiętności, i bu
rzące fię przytłumiaiąc pafsye. Ten nam 
fposob do poprawy życia nafZ.ego z D:uĆha 
~wi~t'ego podaię Paweł AJ>?ftoł, ~ftrzega 
•ąc i nauczaiąc ~as, iż jeieli .chcemy w 
tlowości . życia chodzić, i w duchu fię rny- ' 
•li nafzey odnowić, grzechowi umrze,Ć 

pra•, · 

' , 

. . \ 

„. 
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., 
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. pragniemy. a Bogu w świątobliwości ży& 
~atecznie chcemy , tego naypit~rw1ey po• 
trzeba, ab~śmy ftarego człowieka, ź jego 
ziemi lklonnośmami i nam1ęc,noś9iami -z fie•_ 
bie zwlekli, t,rzeba, żebyśmy cialo nafze, 
z jego pożądli waściami · u,l<rzyżowali. Cóż 

bowiem wznieca w nas niebespieczne ' po· 
)(usy,· co nas do rzeczy zakaza~ych podu· · 
fzcza '? ·pewnie złe lkłonoośc1, i rriesforne 

- namiętności nafze. , Nie możem nic fobie 
1 dobrego· obiecywać,' aż one , w fobie umo-· 
rzym i powściągniem. Zmufzenie tedy fo. , 
b ie zada wa~ powinniśmy, i zisy naturze 
nafzey, abyśmy już odtąd nie podług cia· 
ła żyli, a. żądze i namiętności nafze pod 
moc i rząd rozumu podbijali ' czego ' gdy 
dokażem, łatwo 1 bez trudności to wfzyft· 
ko poprawim. cokolwiek w życiu naf~ym· 
jell:. nagannego. Potr:ecia: .trzeba złożyć 
t~ fzkodf!w11 o fobie pr'ewencyą. jaltob}'Ś· 
my poprawy nie potrzebowali. , Ach aż . 

· n~dto wiele j'!l: natiany w nas godnego! 
Wit=łe zatym poprawy potrzebuiącego. Je·' 

·żeli 'złość nafza . ~iłość własna zaslepiła, 
iż nie widzjm _tego złego, 1 które w nas jeft, 

. Wżdy wierzmy ' tym, którzy nam prawdt 
mówią. i' błędy wytykaią, którzy nam o• 
ezy otwięrai~, , przyimuymy upomnienia, 

przo· 

I '. 
' . 
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P~Zefhogi, dobre rady, ni~ bącfźmy me· 
~lernemi prawdzie, ani - zaciętemi w zło· 
:.c;, Od jak wielLi to . już lat obiectiiefz po
Prawę życia twego, a żadney dotąd ,nie 
\\>idaćl? i także .to młode twe lata na ro~ 
8PUście '.gnusności i famey nieregularności , 
łllafz p~zepędzać '? Bóy fi.z, ahy Bóg t"eft · 
llli grzech.ami. rozgniewat\y, nagłe ąie prze: 
ciął t~y c1enkiey nitki , życia twego. Po 
tilu Rekollekcyach, po tylu Spowiedz~ach, 
Po tylu ledwie nie zaprzyfii&żonych popra· 
\\>y obietnicach, żadney po obie lepf zey 
łlie ' widać w ·obyczaiach odmiany. O jak 
fPrawiedłiwie lękać cf fię należy o twe 

• \\>fayftkie Spowi~dzi: kiedy nieuftannie, do · 
tychże powrad1łeś grzechow, których fi~ 
Przy Spowiedzi wyrzekałeś L mafz. fię , ob a· 
\\>iać, apy wzięte od Kapłana rozg_rzefae- . 
l\ia, nie odmieniły fię w wyroki twego1 po· · 
tępienia. Słabość ta, któr11 w fobie na od- '· 
Parcie pokus co· dzień więkfŻą · czuiefz, ja· 
'-"nym jeft dowodem, iż nie odbierafz tych 
łafk utwierdzaiąc)ich, których zwyld ~óg 
'1dtielać, "odnie do. Swiętych Sakramentow :::., ,,,. „ / 

. '1c2ęfżcza1ącym. Nieczufońć _ , w którey -
Pr~ez tak długi czas zoftaiefz, nie jeftże 
,0ć~~w1fty~ f.kutki~m owego zapamiętania, 
, któr~ 'pospolici• za'. powrótem do,. gr~echu 

1da1e, 

), 
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idzit?·, i . które nawrócenie gr~ef~ni k a p ra• 

wie niepodobne. czyni'? Ach na du dłu go 

' zie, t\\j~iey o móy Bo'że uźywal~m cl•, b roci ! 
· gromadziłem fubie aż do tych czas llrnr
'by gniewu, na ftrafzny ów dz ie n ze mfty 
twoiey ! Jleżem Ci r;azy odm.i~nę ży cia 

mego przyobiecał? a przecietn danego Ro· 

wa nigdy .nie dotrzymał, znam winę w .i;i· 

rołomfrwa moiego, a zatym od t&go zaraz 
· czasu che~ użyć wfzelkich fposohow, abym 

fię pozbył zafł:arzałych wyft~pkow 'mi:_>ich .. 1 

Wesprzyi fati.ą twoi!( nie~dolność moią! . 
' . - . 

MEDYTACYA TRZECfA · 
I~ o Zg'orszeJiiu. 

punkt .1wsr:.y: Uważ, jak pilno o,to ftarać 
fię naltlży, abyś, nikomu naymnieyfzego 

nawet z fiebie nłe dał p~gorfzen1ia . , Zgorfze· 

ni~ jeff zarazą ' niewinnośsi. fkazą, ~ zepsu-
. dem' dobrych obyczaiow, ro~krzewienii;im 
nieprawoości, zafiewem rospufi:y. Przez' 
zgorfzenia łli~i;bożność fię mnoży, cnota 
w pogardę idzi~, Religia upada, pobożność· 
gin.ie, w Zgromadz·eniac,h Duchownych kar"' 
ność ~abiele, regularność ufta1e, obserwan_. 

cya niknie, ·a śc,itlość w za'chowaoiu Swi ę· 1 
·tych Reguł, 1 dopelnieoiu ob<,>wiązkow zna' 

cznie 

, I' 

· tu Przydatku. 579 
cz • ! 

nre fif> rozwal1;11a, oto 1'ak wielkie fzkó· 
d " ' Y z zgorfzenla pochodzą , ! 'wielkim '. tedy 

być musi złym, zgorf:żenie, nie małym ' 
grzęche!D· Grzech na świat przyfzedł pr..ze~ -
cz_arta, ale fię ten grzech ' na świecie krze
"11 i rozmnaża przeZi zgorfzenie. Czart' ' 
Oycem je ft grzechu, bo on naypierwfzy 
2grzefzyl, i p ierwfzych Rodzicow nafz'ych 
do p ierwfzego grzechu on przywiodl. Zgor
fzenie z:iś d :i ią?Y tyfiące .ludzi, nie do je

dnego, lecz do fetnych przywodzą .... grze
thow, nie tnaiąc na tym dosyć, że farni , 
grzefzą. i . że farni. z~emi rą. inf;zych ,je
fz"cze · psuią, i fwych grzecbow . uczeftnika
llli czy.nią, a .t ak 1 fwemi 'zlt:mi ' przykłada„ 

mi infzych do złego przywodząc i niepra
wość mnożąc, w rzec.zy famęy pofl:ac czar- . 

ta na fiebie biorą. Każdy zgorfzenie da
iący '· jełl: owym, nleprzyiaźnym człowie
kiem, który,._ jako jeft w Ewa.ngelii napisa-

łlo, zły kąkol mi~dzy dob'rą pfzenicą ' na 
to)j w nocy pozafiewał; dla tego też Chry· 
n~s bi'ada ogłafza temu, p:rze~ l<tÓrego 

zgorfzenie fię dz ieie: V ce homini iJli! per qudm 
s ' ' 

. canrJolum venit. Math~ 1 8· Ktoby choć ~j,e„ . 

dnego tylko zg.prfzył, i fwym złym przy· 
:ła~em z.e~sut', . pr~yoależy p~d~ug. w~rq: 
u Zbawuaela; .~J.' mu kam1en , mł}ntkl 
, ' ' ' był , 

'' 

' ' 

,_. 
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był 1do fzyi przywiązany, a tak wrz1jco• 
ny ni zoftał, i pogrążonym w bezdenności 
morza, ~ fłufŻnie; bo zgÓrfz,enie· zab ija du• 
fze ludzkie, gwałtem one z rąk . Botkich 

_ wydziera, czartu w niewolą odda ie, . nifzczy 
w,. .d.ufzach ludzkich' zaOugi mę'ki ~ śm i er• 
ci Chryftusowey krw ią Jego aayświ~tfzfł 
odkupionych' ·dla tego na gorfzącego dru· 
gich woła Apoftoł: 'Noli i/lum perdere, pro· 
quo Chrifłus mortuus efl. Rom: - 14. Nie gub 
t f:?gO twym złym przykJadem„ za którego 
Chryftus 'umarł; przetoż twie.rdzi tenże 

- ~aweł Swięty Apoftoł; )Ż przez I zgorfze• 
nie nie tylko przeciw bl iźniemu · griefze· 
my: Percutieµtes conscientiam eorum infirmam, 

.A,le. tei przeciw farnemu Chry!l:usowj grze· 
·faemy .- in Chrźflum pecdatis. 1. Corinth: B· 
Zarazliwą komu podać truciznę, obnażyć 
z fortuny. z · maiątku, jąki wyfh5pek? da· 
Jeko frożfzy prze~ zg?rfzenie zabić kogo 

~ na ,dufzy ,_ grzechem · i nieprawością zara• 
- zić fere~ jego, z ł?-fki Bofkiey, z zafłng do• 
. brych uczynkow _onego obnażyć i ogoło·· 
· cie. Dla tego bacznie we wfzyftkim. i b-
fl:różn ie poftępować nam należy.jako o ftrze
ga Paweł Swięty Apoftoł, abyśmy ~i:iad . 
komu ź fiebie ~gorfzeni1a 'jalfowe~o nie da· 1 

li: Ne po1iatis offindicu#Jm fratri out Jean· 
, , dalum . 

. ' 
\ 

'· 
I r 
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~fu~ . R - . 

. · om: 14. A w tym fam z fieb1e 
pierwfzy daiąc przykład, rzeczy nawe t 
Wolne, niezakazane, i z fiebie oboftron.: 
n~ zaniech~ ł i porzucił, aby' tylko , ~{Jgo 
nie. ~gorfzył, i z ty,111 fię oświadczył" iż 
na Wieki nie miaJ , pożywać m i ęsa , jeżel,i 
to pożywienie mi~łoby kogo gorfayć. Z a.; 
chowałżeś, fię tak dotąd'? Ach daleko in.a. 
Czey! .o jak wiele. razy zler:ni _ i niesworne-
ltli fwemi pofrępk~mi zg~rfzyleś drugich! 
J:>ozwalałes lobie wiele rzecz·y zaJrnzanych,, 
fwobodnie żyłeś, a przez to widu do wię· , , • 
la złego · pochop dałeś, zle rndy podsuwa· · 
łeś, błędliwe perswazye czyniłeś, praw<Jzi. 
We grzechy i znaczne defekta z a próżne 
fkrupuły .przed drugiemi -uda wale~ . f'umnie-
llie im rozwalniałeś, fwemi n1ebacźnemi ' 
dy&ursami niewinn~ ufzy óbr_ażałl!!,~. ży· . 
Ciem .-twym światowym, niere.gularny tn , 
rozwiązły in, młodfzym złą mysi czyniłeś, 
ł>ewnie za nich Bogu odpow1efz, ich grze. 
~hy na cie_bie fię zwalą' c iebie ' ·obr.iążą ! 
n ~chay, , co Bóg do ciebie. mówi u Psalmi-
1 '• .ftrofuiąc cię: .Jf tJversus fratrem tuum 

0,IJitebaris & adversus fi lium M'atris tuce p o· 
nebas r. d l i;:..,,§ ł ' Jean a um arguam te, o j atumn con· 
tra f,aciem tuam. Psal: 49. Nie z.dołafz B9· . 
&u odpowiedzieć za t ,we własne .srtechy, ~ 

/\a a jDlt• 
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a jakże odpowiefz ·za cudze, których fla· 
łeś fię przyczyną przez twe zgorfzenia'? 

Ach Panie „ lękam fię o moie własne gr~e· 
chy:)e~z bar~iey fif4 trwożę o cudze. prze· 

• wi-nienia, do których pobudką i pon«2tą przez 
moie złe przykłady :inn,ym ' byłem, z .do· 

brych,fię urągałem, cnotę .na pośmiech w_y· . 
dawałem, z pobożoo~ci 1fzyderlh"'.a czfni· 
łern/święte Reguły krytykowałem,Duchow· ' 
nym zabawc:im· prżygaoiaJem, na zwierz· 
chnó~ć fzemrałem, utyfkiwałem, wielu przez 

' ' to od pobożności. odraziłem, fposob wol· 1 

nieyfaego życi? w nich wmówiłem, omyl

nę zdania, b łędliwe ,maxymy w nich wpGi

. łer:n ! Blagać mi należy Majeft.at twóy o 
' ;I,loże!, że'brzęć - ~iłofierdzia twoit:go; abyś 
mię raczył od fk~ytych i niew-iadomych 
grzeGhow · moich · obmyć i oczyścić, ale po

cjob,no barziey mi' ż głębokości ' ft:rca mego 

· wołać do ciebie należy, n•byś z cudzych 
niep~a\.voś~i fpływaiącą na mnie winę i fro· 
gą kar~ ł·a{kaw.ie odpuścić i darować mi 

'. ra'Czyl: Ab occultis meis munda me Domine, 
. & ab . alienis parce Jeruo tuo. 

;' „. , , Punkt .2_gi. U waż: iż nie ·tylko ścitłyth 

dhowiązkiem' twoim jeO: •. :;ib,Y.ś nikomu Ża· 
dnego z {jebie nie d~wał zgó\fz~nia, ale 

też na · fit~bie naleiyty wzgl,ąd maiąc' i 
· f wey 

'· 

, '. w Przydatleu. 
,fwey D f; · 
i u zy zbawi.eni,a pilno przetlrzega~ 
bąc; tego fię nayufilniey ftrzedz ma.fa ·, a~ 
!S_od nikogo. dla fiebie nie Ł?rał z·g· orfze

ll1a · 
k • cudzych zlych nie nasladował przy-

lad p · · 
. . 0 w. efno teraz wfzędzie zgorfzenia, 

1 zlyth 'l d · · 1· k. d · łlJ, • . przyK a ow, 1eze· .-. ie y, to ~eraz 
0 wić fię może,: V a munda a fcandalis, Bia· 

da · · · J' · _sw1atu ou zgorfzenia: nie ma ftanu, Jeon- · 
dy cyi, nie mafz n1ieysca, gdzie by fię złe 
pr~Ykłady widzieć ' hie dały, i w Du'chow- '. 

~Ych Zgromadzeniach na nich nie zbywa, 

Jedni drugich gorfzą; jedni .od drugich fię 
Ps.uią. Na P,ilney tedy' ftraży m}eć fię po--

, \Vinniśmy, abyśrny fi~ od nich nie garfzyli, 
łlaywiekfaą, a oraz 'nayniebespiecznieyfza 
d • . -
d 0 z~ego wiodącą pokusą f;! złe , przykłady . 

rugi eh, prętko to dobrym, u~zciwym, i 
'-"~loym do ~zynienia być rozumiemy, co 

, '-"1dz1elny. iż drudzy czynią, śmiałbści ' za, 
raz i bespiecz~ńftwa . do tego· nał}ie;amy ,, 
all! fię ·na tym barzo mylemy; i frodze' fię 
zawad . , • . ·. 
ni z1emy. Ach! , cżegoz Ludzie. nie czy-· · wf~ Czegoż fobie ni~ pozw·ałaią '? gd)'.by 'to 

· " · Yll:!(o I b ' . ł . .b ł b · na . ś „ _ wo nym · yc mia o, rne y o y 
dl Wiecie grzech~ ani żadnego wyftępk1,1~ a teg0 , 
7\r upomina Duch Przenayśwjet. {,'zy: 
"'" e amut. . , , •· 

. . eris hominem injuflum., nec imiteris 
~uu e;us. Proy; 0 tlo. ~e tak d~udzy>czy". 

' , .Aa ij · niq, 
'' 

, 

'· 
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' . i:iią • . żę · tak i.nt1i żyią, to ·nas ani przed 
Bogiem zalłoni, ·ani µ ,ludzi· wymówić rńo· 
że. chociażb1y i wfzy~cy zie żyli, zie czy· 
nili, Jeżeli za ich złemi prz'ykladan1i póy· 
d}iem, -nie b~dziemy. dla tego ~niey win· 
ne·mi. Za czasow Noego, wfzyscy Jię lu· 
dzie popsuli b-yli, wfzyscy też w potopie 
pogineli i' w Sodomie · i .'Gomorz.e, dziefię· 
ciu nawet dobrych nie .by Io, wf~yscy w 
niec-zyfl:ych fpr.osno~ciach za,nurzeni byli, 

' wfzyscy też fiarczyfty'm z Nieba fpufzĆzo~ 
nym ogniem fpłc~neli, wielość zie czynią· 
cych, mnólhvo rozpu!tnye<h i ,rozwjązłyc;h 
nie un1nieyfz,a w,iny. Dla tego upomina' 

· Duch Swięty: NrM jequeris turbam . adfaci· 
Bndum /malum. Exodi: i.l I.' Każdy ' za fiebie. · 

·. odda Pa'nti i3o~u rachunek: · i. odbietze od 
niego, ja!~ fobie z~Hużył, czy zl,e, czy też . 
dobrz~. Ze . co. z lego u drugiego widziałeś, 
nie mafz ~tąd brać pob1,1dlci, abyś toż fa. 
mo zaraz czynił. podłe . to f11 nader ftwo
rzenia, które, to wfzy.ftlcó czynią, có wi· 
dzą drugie~ cz'ynią~ych, małych -dzieci to 
jeft własność, w których i miałki rozum 
i Ga ba cnota. Ludzi w r~zi:imłe i cnocie · · 

,' dąflconał~ch, tojefl: ·za~~czyt, wiele widzieć
) fiyl'zec, ' wfzyftko , ro,zważac, rozbierać, 
. n'a -.(~alJ dobrego 'rozumu i zdrowego raz· 

. · . . ' · aiidku 
. ,. 

, I 

I ., 
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sądku d , . . . , 
]. n Oswiadczać i ważyć,' a co dobrecro · 
eit te fi · .. o . , . 

od 'ci g_o lE& c:hwytać, i fta.tecznie trzymać, 
en1a nawet złego, ' 1 pozor grzechu 

~aiącego wftrzymuiąc fi~ i 'naydaley unika-
. ą~, tę nam Reguł~ Paweł)S. Apoftoł poda- > 

ie. ?mnia prohate, quod bÓnum efl., tenete, ob 
· · omnz r. · 1 'J • ·p Jpecze ma a a,bflinete vos. 1.· Thes: 5to. , 

rz · · · '.I' ~to chwali Pismo Swięte ·Noego; Lota-, · 
0 b1afza, iż mi~dzy złe mi, w póśrzod me-2b ' . . I L 

. 0 znyc& zoftaiąc: od nich zgorfz.onemi 
ll1e n 1· · · ' · Zona 1, me pofzH za ziemi innych pczy-
~ladami, ale w dobrym ft;atecznie trwali, , 
1 cnoty nie zmienili, ' a i Józef P~t.rtarcha, 
ac . f ' . z Je zez~ pod , ten czas młodziufieńl'i, 
~idziat rosp.uftne fwywole (wych Braci, . 
Jed,nak tym f wey niewinno'ści nie Ckaził, ' 
ani fi d ł d ł · · ' DI · te. ę a o z. ego poc1ą_gn~c. a tego 
)( ~ Chryftus Błogolław~onym nazywa':tego, 
.tory fię nie zgorfzy: Beatus; qui non j ufJ. 

~1~ fcandalizatus. Co to z~ ·przewrótność 
p:~~.a? tylu ~id~im.dobrych, cn;C?tliwych, '1 

chw ~nych. , w1dz1m ich do)Jre przykłady. 
tym a6ebn~ obyczaie, świątobliwe : poftępki, 
cnotv1~ nie budQiem •. nici poprawuiem, do 
ani pv~ P0bożnoś.ci tym fię nie zach~camy, 

lll~slirn · · b · h ' I że by tak • o tym, ze y ie łl!\5 adować, 
d ł ~Yć, tak czynić, jak oni'?' a kiey co z eg0 · , . . 

ll drugiego uyrzyrn, zaraz tym 
' I fif2 . 

,, 

„ . 
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', fi,ę gorfzym, i tego, obiema ~hwyta,my fię 
r"koma? Ach kiedyż tak chcemy żyć jale 
drudzy, tak czynić, jak drudzy! cz y ńmyż, 

zy1my, jak dobrzy, cnotliwi, . u·czciwi i 
fhteczni. nie tak jak . zli, rospuO:n i', p losi 

. żyią. : Noli_ imitqn malum, jed· quod bo1mm 
, sfl· Joam 'Epiftoła 9t1a. · - , 

MEDYTACYA CZWARTA- „ 

·. o ZJJciu poolag Stanu · i powołania, . 
. własnego. .„ 

punkt .J ws~y. · U waż~ iz powGłanie do te" 
·.go fi:anu, w którym zoftaiefz, je ft ła~ 

~ą od B0ga ci użyczoną, trzeba,. abyś jey 
wiernie korrespondował, ż'yi,ąc podług te·; 

·goi flanu i- powołania t-.•1ego •. ł wfzelkie 
' . fprawy two ie dp nieg<> ~osuiąc~ Unusquis

'.que, in quo uoc~-tus. efo .. fratres, in hoc perma· 
.neat apud_ Doum, 1. Corinth: 7. Mówi . Pa-

. weł Swięty Ąpo~oł .. Bóg tego chce po to· · 
bie; bo cię· .tym Jedyn,ie końcem . d.o t~ga 
powołat aa~u. abyś według niego żyiąc; 
d~fzę twą , zbawił, i Niebo ofiągnołr" woli 
w.1 ęc . Bo(kiey , fprzeciwiafz. fię, i fi:ałefz . fi~ 
n1eW") er,nym łasce powołania, gdy-· nie po·· 
dl,ug n1e~o -żyiefz. Jeżel_i- do zbawienia je.ft. 
rzeczą koniecznie pctrz.eb~ą. w tym zofta.„ 
· · , · , wać: . · 

w Przydatku. 587 

wac .fiariie, który Bóg1
• człowiekowi prze

~naczył, nier.ównie _wiekfza J·en: potrzeb~ ·, z ć • ' • • 
, "!i . podług raz przyiętego ftanu. W, nay~ 
swiętfzym nawet zoftawać franie, na nic 
~~ , nie przyda, jeżeli fi4' nie podług niego 
zyie • świętość ftanu ~ie wiele pomoże do . 
zbawienia, l(iedy nie mąfz twięfości życia; · 
dla tego upomina Paweł Swięty . Apoftoł, . 
abyśmy godnie i . uczciwie fob~e poftępo· ' 
'Wali, podług powołania na'fzego-, Jnórym 
"Wezwani jefteśmy: Obsecro vo~, ut digne a!11· 
bu{etis vocatione 1 qua vocati ejłis. Eph! 4· 
W nader Swiętym · zoftaieJz il:anie, · mafz , 
Święte Reguły, święte zabawy, święte po· 
Winności i obowiązki, niechże i święte ży._ 
cie twoie będzie: w wielkie niebespieczeń
~wo podaie ten zbawienie ,fwoie, kto nie 
zyie podług ft~óu, do którego 'jeft od ł!oga 
P0 wotany, nic nie mafz -nad to fzpetniey
fzego i fromotnieyfzego. Sóknia, kiedy nie 
~rzypada do w'zroftu.· fzpeci człowieka, tak 
1 obyczaie, kiedy fię z czyim nie zgadzail! 
powoła . ' . r 
, Jeż 1. niem, ohyd,ę . i nieiławę · przyno1zą. 

, e 1 każdy przybiera obuwia · do f wych ' 
nag zd . · . atnego, odzienili do fwey fiatury 
przy.pa~~iącego, dalekoź barziey ftarać fię 
powińntsrny b 0:' k. . b . ~ do ftan.u fip. a y p~ ęp 1 1 o yc.za1e na 11ze, 

· -.; tlafzego ftosowały , 1 z powo a. 
niem 

, 
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niom 01' nafzyin ,zgadzały. ·Kiedy fię nie ży- . 
io podług własnego ~anu i' powołania, wie· . 
fo ztąd idzfo pogorfzenia t_ak dla obcych, 
ja.ko i dla domowych', obcy jednego widzącl 
nie podług f \fego zachowuiącego fię ~anu, 
o innych z.araz złe zabieraią porozumienie~ 
z jednego do drugich miar" biorą. wfzyft~ 
ltich dla jednego pot~plaią: wfzyftkiemi pa.· 
gardzaią. Ildm.owi z.aś. ś.miałbsci i bespie„ 
' . ' ' 
czeń!l:wa du złego .nabieraią" wiele fobie 
przęci\v Reg_uł.om poz~alaią. a ·potym oną 

. fobie lekce ważą_; i ni~mr eogardzaia.1 Bia„ 

. da ,zaś tęmLi , przez }<ogo fię zgorfzeni~ dz.ie„ 
ie. Nie podl9g fwego. ftanu .żyiący, jefi; ,to. 

zły cz.ł o w ie !\ ~ Zgrorrrndzeniu kl!kol mi~~ 
·- dzy dobrą pfzenicą za~ewaiący, Syn z.arazy,: 

i zatracenia, przez roz.wiązłośq i n.iereguJai.:„ 
nośq źy'cia, j,ego. ,S:t;.axs.i fi~. zasmuc;ai ·ą, rn IQ., . 
dzi fi~ p.s~ią ;; zJe z_wyczaie do 4gromadzeniai 

\ wprowa..dze1i1} ąę. ~i:flośq fi~ ~.?Żwalnia~ po„ 
boZ.r10śq ufl;a_ie, Uc'zyn pilną_ nad fobą. uwa-. 
~~~ przypatrz, fi~ źycin t.woięmu, , j. zważ 
dobrze, jeżeli 6~ zg_adzą z twoim . ftanem~ 
jeżeJ~ d~tąd we wfzyfłldn1 fobie poftępo
wah~s .' t z_achow.ałeś: fię podlu.g R~guł, i 
przepisow · twoi ego powoł~n.ia. :P·owolyw·a.„ 
·iąo ci~ . ~Mg do tego ftanu ,_ a chcąc tego. 
po tu.bre , abyś podlu&. nieg~ żył~ · proft\ 

- · ą pew· ' 

. I 

'' 

' 1 
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: Pewną ukazał ci .do Nieba drogę. lecz ty 
We.mi rządząc fię (kłonnościaml, f wych ~u

cha1ąc namiętności, zboczyłe~ z tey drogi, 

\Vynayduiefz i wyfzukiw·afz dla fiebie myl. 
nych ś_ciezek, a'byś ' podług twey fanta

~yil i •podług· twey zley n;ltury żyć mógł. 
Swięte ftanu twego łamiefz przepisy, ;chwa· . 
lebny~h zaniedbuiefz zwvczaiow .„ nie wi
dać po tob ie tych ~wię;ych cnót, które' 
ftąnowi twemu fą naywłaściwfae, duch twóy 

·PYchy i nad~tości pełny, popędliwy. gnie· . 
\Vltwy, niefk.romność twoi a,' oczy wfzy(t~ · 
kich ,obraża, dotkliwość i zbytne del ikac· 
twQ tw,oie prawi~ niezno~nym i~ny'm fi~ . 
!ta.ie, · Zawftydź fię przed Bogięm i upo·' 

1 ~0rz, a inne zaczo iy życie, zgodne z fia~ -
~t;~ i powoła.niem ~woi-m: ' ' 

Punkt · .mi. Uważ: iż. życie twoje, ,aby 
llyłu z po\:olanie m twoim zgodne,, powin· 

~~ b~ć ze w fzech ~l).iar pobożne i ś.wiąto· 
f 'We. L.1 bo wfzyscy Chrześcianie poboż~· 

nie iyć . . . 'J..' l m po~inni, Jednakowoz n.aysl;1s ey 
y Duch . . n.' , .b . . 

Przez. .owni do .te~o Jeu„e_smx, o ow1ązam. 
go S i'arno przy1~c1e. fuk1enk,1 Duchowne ... 

b . t~nu, uczyniliśmy niby Protefsyą pa-. 
oznos · . · -· ' 

I. , cl, 1 d.o niey os0bJiwfaym zobowia-. za 1smy fl . . . ' • ' . •. 
, .1., . 1" fposobem, ną to ~ez. sw1at- o ... 

(lUSCI 1smy i , . f: !"' 
• 1 · • do tego. sw1."_teg_o pr~y z 1s::m1 

Z&,rq •• : 
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' / Zgr~madzenja, abyśmy _pobożnie, i świąto· 
bliwie żyiąc, ty~ pewniey _zbawienia.dlifa 
nafzych dofl;ąpić mogli. ·Z ·-Powołania nafie· 
go powinniśmy innych pobożności rrauczać, 
wfzyftkich · r,ło niey pociągać, 'i zachęcae, 
drogę proftą · i pewną do p-obożnoś«:i i~'oy,01 
ukazować, a jakżę · to , będzie, jeżeli · życie 
nafze od pobożności daleltie b~dzie? Niczym 
pewniey powołania twego zabespiec,zyć nJe 

może~~· niczym _tez mo~niey zb11wienia twe· 
go zapewnić nie potrafi.fz, jako tym, kiedy 
ftale, i-nieodmiennie w wfzelakie'y pobożno· 

śd żyć b~dziefa". Prawdziwa a gr~ntowna 
. · pobożność, ta nas miłcmi i przyiemnemi 

Bogu uczyni, ta nam prawdz.iw~ u ludzi Ra· · 
:wę i .zafzczyt ziedna, trwały w dufzach _na~ 
fzych pokóy f prawi, o9odzi nam ut rapie· 
n{a·. i przykrośc~ tego .zycia, tłużbtt Bofitą 
lekką czyni. i do niey nas zagrzewa·, ' ą.o 
rzeczy Niebiefkich zapala, w Duchownych 
zabawach fmak czyni, świat _ i , rzel:!zy dÓ· 
czesne obrzydza, w powściągliwości utrzy• 

. muie. Patrz, jak wiele dobrego w tobie,po· 

~ożnoś'ć f prawić może, jeżeli fię 1do niey 
. przyłożyfz, i ·,w niey gruntować fię bę- 1 

dz iefz'? Prawdziwa a gruntowna pobożnąść 
do wfz-yftkiego jeCl: użyteczna i pomocna. 
Ona człowieka w cno~ach i dobr_ych uczyn· 

' !kach 
- ' 

I • 

I ' 
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. kach gru t . . . . · 
· / l n u1e 1 utwierdza, przeciwko po· ', 

{Uso01 uzb . . . ' dl , . . 
ł , . ra1a ·1 umacnrn, po~ą _ 1wosc1 Cl!\• ' , 
~ usmierza, od ~gorfzenia i z~psucia brÓ.· 

n1 w ikr , . . ft , . l . ' . omnoscl'.1 przy oynosc1 zac 1owu· 
_ie• niewinności fumnienia doll:rzega. Prze· 
to 11 · ' .aptsa~ Paweł Swięey Apoftoł: Pietas ad -
0 1'1'lnta· utilis f!/ł, promifsionem habens vitce, qua· 
: 1unc efi, e:.,...si futurce. Skoro fię zaś od po· ~ 
uo żności uchylifz, gdy wolniey fze. prowa
dz i ć poczniefa ży~ie, pręd)w n~byte po• ) 
~radafa cnoty, pokusy fi~ Lw tobie pomna· 
2ą. c i ało. fwemi 'pożądliwościami do1m sza6 
c1 będzie, w dobrym {ł a bieć i uftawac po ,: 
czniefz, w gorącośoi ducha ofryoniefz, w ' ::> • 

rz„czach Duchow ~yc_h t~lknić i przykrzyć 
fu~ie bępziefZ, fumn iehie różnemi •grzecha· 
m1 b .. r ' ' ~. _ c 1 ązy z, powołanie nawet fobie ob· 
1!1ierzi-fz,, do-swiata przylgniefz, boiaźńi Bo
zey zapomnifz, na jawne zguoy · wieczn_ey 
podafz fię niebe!!pieczeńll:wo. Wcześnie za· 
biegay temu, ćw icz. fię ' w pobożności, co„ ~ 
,dziennie fię w niey pomnaż!ly. i utwiardzay, 

: w ~ałym ży"iu twym .' doząafz, jnk -do· 
' ' . ry Jdt 'Bóg ku tym, kt,órzy mu w'iernie 

l ftatecznie flu • . , 

. .. 

z~ -
Punkt 3cl . . U waż: ii. życie twoie, aby 

iię cale z ll:anem i powołaniem twoirt} zga· 
dzało, P<>~i.nno jefzc~G ·być we wfzyftkit11 

re gu„ 
- r 

/ . 

„ 
.. 
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· regularne i porządne, Każdy ~n ma f wo· 
-je reguły. i uftawy, podług lttórych w nim 

żyć i zachować fię należy. Stan te,tJ ·• to 
Zgromadzenie, w kt6rym . zoftaiefz, ma 

. pewny fposob. życia u iiebie pofranowiony, 

którego fię trzy'mać powinieneś, ma świę· 
'· te Reguły, chwalebne zwycz.aie, które mi 
rządzić fię mafz, i podlug ~ich / życie two
-ie układać po;winieneś, jeżeli żyć zechcefz 
podług t~ego hamoru i ·fantazyi, wielkie 
życiem ' twym nie'regularny'm fprawifz za. 
JJ?lefzanie, wielu ,·ż'go~fzyfz, i Ju,dzl>ie na 
fiebie zaoftrzyfz języki. Zycie nieregular

ne zawfze oczy lud~kie ' obraża, kto nie 

żyie regularnie, jefi: fam przyczyną złego 
o (obie u innych· parozuinienia. Gdy z·e
garek nie idzie regularnie, i porządnie go

dziny ' nie tkazuie, ~nak, że wewnątr.z mu~ 
s~ być .zepsutym, kto w f\~ym ftanie nie 

1 żyie regularni1e, nie zachowuie fi" podług 
/ reguł i przepisow f ~e90 powołani.a, jawni~ 
znać daie, iż musi być ·wewnątrz na du
'fzy ż,epsutym. : ikażone ' musi mieć ·ferce. 
Nader święee. i zewfzech. miąr świątobli
we bic<fzie . życie nafze, jeżli ftale · i nieod-

, s:niennie {>odług świ~tych, Reguł naf~ych 
_ żyć b~dziem. '. One albowiem fą śrz-odka
. -mf ifposobami nam od.Boga podanemi· do 

(\_,' na· 
"' 

w 'Przydatku. 593 
' nabycia . ' ft . ; . r 

powinney anowi na1zemu dolko-
na /osci 1· • , bi. · , k I · k 1 

, h fi . : sw1ąto Jwosc1, ~o ? wie w n!c ' 
· . ę zawiera, to wfzyftko 1łu.zy, i pomaga 

do nabb'cią cnoty, do uftrzeże-nia fię 'złe
~o' Prowadź więc' życ1ie , regularne, żyi 
P~dług przepisu świętych Reguł, - a dal~-
kitn od złego będziefz, wolny'm . od grze.:. 

chow, ~ cnoty święte obfitować będziefz, · 
~o farnego nawet zd·r~wia wiele ci pomo• 
Ze, gdy· regularnie żyć b,ęd:ciefz. Nieregu.- ' 
Iarność w jedzeniu, piciu, f pani u, o jak 

Wielu gubi, i życia im, tkraca ! Regular-· 

llość Pohry porządek w fpraw~ch utrzy
ll'luie, czas fię dobrze przepędza, tęlknota ' 
nie bierze. Kied.Yi uchybiać będziefa regu. / 
ł a rn • , ..:. · " I r . _osc1, pe_wnie wie e i ważnych 1praw-
zaniedbywać będziefz, ~iele defektow, i 
grubych niedo{konałości w tobie fi~ znay

dzie, czasu nadaremnie \viele utracifz, bla· 
kać . fi~ tylko będziefz;, nic w· tobie porz:i
dnego nie będzid. Szacuyże ;fobie święte 
Reguły, wiernie one 'choway, ,ftale trzy. 
~ay fi~ fposobu życia, który Ji prz~pisQ
ią, przefirzegay zwyczaynego porządku w 

· f ~ra~ach twoi~h, trzymay fi~ regu ,latn'ości, 
a tym ozdobifz fycie twoie, poświ"cifz za
baw?'. twoie, i wfzyfl:ko , "coś jefl: ~zyni9 · 
powinien, dofk.onale wyp~łnifz: · 

I Mi-

' 
' ; ; l • >' '. ·:;:f . 
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MEDYTACYA PIĄTA: 
o Po kusa eh. 

\ . 
. Punkt ~w~zy: Uw_aż:. iż póki żyiem na 
. tyin .sw1ec1e, rozmaitych mufim dozna-. 
wać pokus, Bo ciałem obloż1mi jefteśmy, 
które fię .zawfze duchowi fprzeciwia, i .r we
mi pożąqliwośdami onemu fię naprzykrza. 
czart przeciwko ńam nienawiścią i ~azdro· 
ścią zapalony, jako lew jaki krąży, kogo
by, w, grzech 'wplątawfzy, . pożarli i z_gubi,ł. 

"- 1 . Swlst też,' którY: pełen jeft zgcirfzen'ia, ' za-
. wfze nas łudŻi i zawod"zi, I Zaden Swięty 

nie· był bez pokus, kaidy z nich cjerpiał , 

pokusy, choć drudzy na pufzbą uciekali, . 
. w Niebie złyc;h ·Aniołow, w, Raju Adama 

i Ew,ę pokusa znat?zla, fam .Chryftus był 
1 iwfzony . . Musifa tedy i ty , dozna.wać po· 

kus, .a t:ym więcey, gdy pobożaie . ży"ć bę.
dziefz._ -Czart nie uprzykrza fię tym, któ
rzy mu w nie'prawośoiacp hołtluią, świ1lt 
też t;ego, co jego je!t, jako powiedział-Pan 
Jgzus, miłu'ie; , przetoż Jipomina Mędr:fec ~ 
ii chcąc wiernie. Hużyć Bogu, chcąc · żyć 
świąto.bliwie~' trzeba fię' dobrze llfzygoto
wać na 'po.Kusy: ' f'ili acpld_ens ad feruitutem 
Dei, prcepara animam tuam ad te(Ztationem. 
E<;Cl: 2. Nię tra4 wilie ferca w lłużbie Bo-

, żey,, -

I• 

.. . 

; 

• 
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zey, w. pobo. . , . . 
.;e znosct nie ufi:away dla tego -
... roz · · ' 
podd maitych doświadczafz pokus. Nie 
i fl. a wa~ fię .ty !ko onym, mężnie fię i Ql 

u;atecznie . . • 
dz , 0 op1er.ay, a pewnie ci niezafzko-
ne \ w'.zem Bog d~brotliwy, .gdy-· fię o
..; ,dg obiema rękami trzymać bedziefz i 
... a Ile r.: · " · ' 

Y 11ę pokufie oderwać nie dafa: faciet 
cum te f . . . n atrons prouentum, z pokusy· uczyni 
zyo{ Du h p . . . c owny. ._ ozyteczno Jefł: pokus do•. 
znawać · d , • d. ć p · " . l _osw1a cza , okusy oczy ciło- . 
Wiekowi . . d , , . otw1era1ą, o prawdziwego po~ , • · 
znania r · , - . 

_ d . nas 1amych przywodzą. Niekilf· 
,! Więcey o fobie ro_zumiemy, sni~eli jeft 

.e;z?«z.y famey, ot.oż p~k~sy okaz~ią cz,Y~ 
1 esm~. Dobrz,e 3eden mi:idry napisał iż 
w k h . '& ' • 

po usac • Homo humźliatur,"pur.gatur ~ 
erudztur Zn ł p . . , 
fi b. · a to aweł . Sw1ęty, 1 fam na . I 
o lę d ' . 

sal: A;swia?czał, z.kąd. też, o, fo~ie , n~pi_: 
d- Y ni1ę, prawi, w1elosć - ob1aw1en 1 

arow ·mi dB . · ' • 1ł . . o oga uzyczonych, ni~podnło· 
łaa 1 nie ~adęła, dany mi jelt bodz_iec cia· 
···f:· P0 dnreta złey pożądliwości, k,tćmr za-
" ze -in· · 
tak w. 1 dokucza. Jak w ogniu żelazo,, 
ie. i ~::kusa eh· duf~a fię czyści i poleru
może by~ego na~ywa rozumu. , Nikt nie 
"o'·us n· dobrym Duchownym Nliftrzem„ 
~ „ ie do f: . 
sach d . zna w z.y i. jak potrafi w poku· 

--: · rug~~SQ ci~fayć, . ratowąć, gdy fam "· ~ ' 
- • onych _, 

' 

, ', 

\ 
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onych nie doświadcżyl'? N 'ie byłeś i ty pew· 
nie bez pokus. ~a jak żeś fię w ri1dh dotąd 
zachował'? PadobnQ niemi ftrudzony. rę· 
ce opufzczałeś. wiele dobrego poniechywa· 
)eś, dobrowolnie pokusor_n fię poddawałeś. 

D~pufzczał Bóg . ~a ciebie. P,Ok~1~y, aby po· 
niżył pychę two1ąi, abys zlozył to w1el· 
kie o fobie rozum'ieryie, a ty tyle widząc 
twoich ciężkich w pokusach upadkow,, upo· 
korzyć' fi~ jed90k Panu Bogu nie chcefz. 

1 , Narzt!ka[z . na pokusy. a -lalki, którą ci Bóg 
w pokusach ofiaruie, chwycić fię ni~ chcefz. 
Gdy na pokusy uikarżał fię Paweł f..po· 
ftoł, ·odpowiedzjał mu ·Bóg: Ju.fficit tibi gra. 
tia mea. pewnie i tclb1e, chociażbyś i nay. 

· wiekfze cierpiał pokusy, dość na łasce Bo· 
żey, tylko fię w pokusach zaraz do Boga 
udaway, łatki fię jego chwytay, a pewnie 
ci pokusy, nie zafzkodzą. , 

- f'unkt . .Zgi: U waż: iż koniecznie ci fi~ 
wfzelkim pokusom opierać. 1 one zwyci~· 

.żać należy. · Ten, jeft naylkutecznieyfzy 
· · J.'posoQ na pozb.ycie pokus, i onych pd fie„ 

. bie odpędzenie: R_esiflitc diabolo f:i..!1 Jugiet 
li vobis, mówi Jakób Swięty Apoftoł: Sprze• 
ciwcie fię diabłu, a uciecze · od was. Py
fzny jeft: czart. fkoro go zwyciężyfz, po· 

· koo~fi, nii zniefii teyfromoty, uciecze od 
cie· 

„ 
I -

' . . ~ 
-~-
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ciebie n. · · . • · 
f w ~ zon;aw1 cię ~- pokoru, 1 ·daley ci fi~ 
P eir11 pokusami naprzyJirzać nie bPdzie 

ok I ' ' " I 
Ufie fię podda1ąc, . tym więcey oney 

Przybywa, cza.rt na kufzenie smielfzym He 
ftaw h - • 'd ł . li a. ·c ęc o z ego l'O"' iękfza fię, paf. 
?a i rlamiętno~ć barziey nę zapala, a wo-

~: .ludz~a. fłabieie: O_jak więlu barzo fi" 
W1edh 1 ofzukal1, ktorzy dla tego nacie

t'~ i ącey po~,dali fię pok~fie, aby, fię byli od 
łl1ey ~wofnlli1 ; bo tym fobie nierównie wię- . 
'Cey pokus przyc~ynili ! ;Każdey pokufie 
t>przeć fię możem, bylebyśmy tylko fzcze. 
rze .chcieli. Mamy na to rozum, i pomo.c • 
'Qd Boga . . Częfro odpada pokusa ·, gdy fi~ 
'Człowiek rozumu poradzi, i mieyce da do-
br d N . . , ey uwa ze. a łasce Bo1kiey nigdy · nam 
': pokusach nie fchodzi, lecz na nafzey wo· 
l1; ochocie i ftarańiu nain zby,wa. Poku
-ay na nas Bóg przesyła, lecz nie dopufzcza, 
abyśmy Więcey kufzeni byli, aniżeli z.nieść 
litlozem, tak nas wyraźnie zapewnia Paweł' · 
~ . . ' 

"''.ęty Apoftoł: Fidelis eft Deus, qui non 
Patzetur 'Vos lentari'; fupro id" qu,od poteftis. 
"'· Corinth: ' .10. Wierny jeft Bóg, który nie 
doP\Jś . k fić d ' . ' ' • c1 was u 1 , na to, co zmesc mo• 
Zecie J . 1. h _ · _eze 1. w pokusac upądamy. na 
tllkogo winy zwalić nie może·m. Ewa z 
irz~chu fi~ wymawiaiąc, na w"ża lkłsdała, 

1 Bb Adara 
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Adam na Ew~ zwalał, oboygu nle u(zl!ł 
e~_kuza. Nie możemy tym fię z~iłonić, źe' 

pafsya !Jli.~ zaslepiła, zła ria.mię.tność ~o
c1ąoneła; bo ]efzcze, Kaimowi Bog pow1e
d~i:ł: pod tobą będzie · pqżą~,liwość twoi il, 
i ty nad nią panować będziefz. , Niczym 

fię tedy nie wymówifz. gdy pokusy poilu
chafz, wiele zyfzczefz, gdy fię oney o

przefi, onę , pokoJ?a fz. Przez ~o w ~ cn~cie 
fię , pomnożyfz, w niey fię utw1erd~1fz 1 u· 
grunfoiefz; "łafk i zaiług u Boga fobie przy
czynifz. Pokoy na fumnieniu, radość i 
węsele .na dufzy mieć będziefz„ na koniec 
wrelka cie za to zapłata w N_iebie czeka·, 

dla tego "i1apisał Jakób S~ię.ty Apofto!: 
B!ogolławiony Mąż, który zno_si pokusę; 
bo gdy doznany będzie, odbierze Koronę 
żywota. Zaś pokusom fię podd.awaiąc, zgry
z oty. n iepokoy fumnienia, i trwoga cię o~ 
garnie, z laiki Bo!kiey wypadniefz, w złt: 
miło ;,. i z a brniefz, i ha wieki zginiefz. To 
p~tk:lo innych, to i ciebie n.ie minie: Qui 
tentationes non Jusceperunt cum timore Domini„. 
exterminati Julit. Judi th: g. 'Ac.li- jak mi 'fiEZ 
tl'go tłufanie 1t;kać należy! W czafie po
kus na mnie powft~iących zapomniałem Bo
ga , zapomniałern Swiętey bo_iaźni Jego, 
dałem fi~ złym powodować namiętnościom 
· · moim, 

,, 

' ,,( 
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mo1 m Ił .h l" . 
fzu ' . uc a c~n ,czarta, nadA:awiałem U• 

ł _ 0101ch na 3ego · podufzczenia, zabrno· em . . .. lo w grzechy, ':'°' ' zl~.ch uw1.kłałem fię . na• 
gach. Wybawze mię o . inoy Panie z.·pa

fzc~ęki I wa ·. piekielnego, . ~d nieprzyiacioł 
rn01ch ·wyrwiy dufzę moią, utwier;dź 'n_ogi 

~oie n~ drooze pr~ykazań twoich, do bo· 
lu Duchownego · z czartem, światem i . , -
c1ałe~ f.mocniy ręce mQie, aby mi~ nrgdy 
2.ła me ~rzemogła pokus11 ! Ne derelinquas , 
.me Domzne Deus meus, ne discefseris a me, 
intendą in adjutorium meum I!omine Deus Ja
lutis mea. 

. Punkt ~ci. Uważ: jaki~h maf2i użyć fpo· 
sobow do tego, iżbyś ·w pokusach nie fzko

d~wa~, i od -~ich nie był pok.onany,m. Nay~ 
pzsrwzey: , trzeba .ci od / pokus unikać: i ni -

- gdy fię na nie dob~owolnie nie narażać. Cóż 
~ • Ewę w Raju zgubiło'? ,t~, ie fię w p~kus~· 

' 'Wdała, z wężem -rozmawiać poczeła. jego 
zdradliwyc~ perswazyi fłuch:;tJa, na jabłu· 
fzko, iż było na weyrzenie piękne, poglą:. 
dal~• ztąd do tego przyfzlo, iż one u rwa· ' · 
ła 1 z f: 1 G - , ,grze zy a. dyby była zaraz- op po-
kusy- u~iel\}a, podobnoby do grzechu riie
~rzy.fzfo. Sami z. fiebie fłabemi jefteś.my, 
1 dosć do złego !kłonnemi, gdy fitt jef~cze _ 
farni W .Pokusy wdawać, ' i na grzech do-

Bb ij bro· 
'--
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browolnie . narażać będzieru.y, c6ż na!!I 
już od grzechu wftrzyma, co od złego po
wściagnie? ,Któż kiedy oftał. fię p_rzy cno-

• ' k ? N ' cie, dobrow1olqie wdaią~ fię w pP usy · '.e 
mądry' Salomon, nie ma.cny Samson, nie 

, nabożny Dawid. Nie tyle nam czart: fzko· 
dzi·," jak wiele fa[niJobie. Krąży około_ nas 
czart, rzuc'a fię na nas zdal~ka' ale Jako 
pies na łańcu~hu uwiąza~~. t~go .. ~ylko .k~· 
sa, któr..y fię 9? niego zbfiza. -Nie .~~lizay 
fie do cza ta • fam fię w pokusy nie wda· 
w"ay, fam grzechu nie f zukay, a \~olnym 
od nieao bedzlefz. Powtóre: Trzeba ci c;zu
wać n~d fo"ba farnym, mie~ pilną ftraż nad 
fercern i'woi~1, bac~ność n~ mysli~ pai'sye, 
i nami~tno,ści f woie. Gdy fię nie czpiem, 
nie mamy około fiebie piłn~y fi:raży, ·gdy 

» w·· gnusn~ści '' zasypiamy, ~ ten . cz~s n.ay-
. wi.ęcey czart podsuwa nam f woie ~o~trsy, 

raptownie, drugdy na nas napada, 1 nieba-
. cznych do upadku., przyw~dzi. . Gd~ .fpali 

Iud'zie', mówi Pan JEzus, , gdy pdnosc1, O• 

ftróżno~or i dozoru nie bylo, venit lnimicus 
& fuper~eminavit zfaani~, pr~yfzedł niepr'z_y. 
i ac ie I. i J?Ofiał żly kąkol. . Wt~~y naywrę
cey czart p9daie zle mysh, kto~e fię .czę· 
fto 1aż do fe rea wdzieraią, wznieca·· nrefo •. 

; remne 'żądze j pragnienia, zapala gniew' 
< .. za„ 

l. 

1· 
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zazdr~ść, nienawiśc, podżega pafsye i na
n;t i ętności nafz'e, burzy i buntuie ciało 
pr.:eciw duchowi. 9ay człowiek śpi w 
gnuśności i nieczułości, gdy nie ma pilne- , 
go oka na f woie mysłi, pozoftaiące złę .na
miętności, gdy onych zar~z z farnego począt
ku nie przytłumia, .gdy ferca fwego nie· 
fi:rzeże, a z mego wra.z wfzczynaiącycli fi" · 
złych ż,ądz i pragnień nie.wymiata, zawfże 
od pokusy pokonanym by~a, bez ' grzechu 
nigdy fię nie obeydzie. Ten tedy jedyny 
je ft fposob; ten naypewnieyfzy śrzodek na 
l.lftrzeżenie fię pokus,' na onych P,Okonanie, 
który nam fam ,ChryA:us w Ewangelii po
dać raczył: Vigifate ,& orate, ne intretis in 
tentati011em, Cżuycie i módlcie fię, . abyście 
nie wefzli w pokusy. Czuway z_awfze.nad 
fobą, miey zawfae pilną baczność na wfzyft'. 
kie zmyRy ciała twoiego, na wfzyftkie po• 
rufzenia ferca twoiego, gdy za~ jaką po„ 
czuiefz pokusę, zaraz przez moqlitwę u- . 
cie~ay {i~ do Boga, wzyway jego pomocy . 
i ratunku' a zawrze zwycięzcą twych-po.
ku$ zoftaniefz, i chwalf;;· Boga z dzi"kczy„ 
nieniem wyspiewywać b~dziefz . 

, „ 
ME„ 
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MEDYTACYA. SZOSTA 
o StrzeŻen~u fi~ ~arazy . "I; zepsucia ~ 

1 • ' • .Stviata. 
·, ' 

p unkt . .Jwszy . Uważ, jak p ilno fl:rzed z ~ i 
fię należy zepsutego świata i od, nieg<> 

un i kać. Wielkie ~!bowiem jeft zepsucie· 
św i atJJ , wiel ka na nim zaraza. Jefzcze ,Jan 
S'więty Apofto ł p~wiedział, ' iż swiat ca ły 
w złościach i n i eprawościach ?otożony j~fi:: 
totus in maligną po_fitus eft. l. Joai1: o· cóż 
~owiem ~eft na świecie~ nie innego, ~ylko. 
rn lw t enze Apofto ł Sw1ety naprsał · . ~ • • poza.-
dl i wość ci a fa, 'poiąd i iwość oczu·, ) pych"a 

, żywota. Na tym świat fi:or , tym fie lu
. dz,1e ś\v iato wi rządzą ·, tym .tchną j iy ia. 

A możei być gorfza i ('zkodliw f.rn za raz~ 
dla. _dufa nafz y ch '? moż.eż. być zkad ł nad 

~rętfze dl a nas zepsucie'? zawfze ;1,y był 
swtat„ ale tera.~ p.odobno· naygorfay. Przy
patrz mu fię- _ trochę· , rospufl:a, fwywola. , 
w~z~ft~tie ~any !kazi ta.. ze psu ta . ll'ie. mafz , 
bo1azn1, .n1e._mafz. wfl:ydu-. ciefzą fię, gdy
zie czymą • 1 z naybrzydliwfzvch fie ·rze
czy chlu~ią· . · Cn(~ta wyś.miana·;· ·poczclwość 
.wyfzydzona, Religia wzgardzona, lubież - · 
' " b nos~ z r~egow wylała~ niezbożność gór~ 

wz1eła, ll'leprawość pahuie. ~łuchaiąż te~ 
•' raz. 

„ 
,-

-. 
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~ai ~wańgelii, _fz.an~iąi cnotę, trzymaiąź 
ę Wiary, znaiąż Boga'? Omnes declinaue

ru~t, non efl, qui .faciat ·bonum, wfzyscy zblą- '. 
dztl i , prawie wl'zyscy · odcn<~ty, 'od poczci- · 

w.ości odltąpili, nie mafz. ktoby dobrze czy- ' 
nił, nie mafz , prawie ani jednego, .a nie Ru-. 
f.znież świat w tym wieką nazwiem, jak 

·go za owych czasow nazwał Apoftoł. Sa: 
culum nequam? nayprawddwiey o jego_ zw?f
czai ach i obyczaiach powiemy to, ' co daw· 
no Chryfrus po)Viedzi~l: iż opera illius ma- ' 
la Junt. Joan: 7mo. O jakaż to na Świecia 
zaraza' jakie niebespieczeńftwo a1a nas ze- ' 
psucia fię od niego! Dla tego jefzcze pierw'... 
fzych Chrześcian upominali · Apoftołowie :i ' 
N o lite diligere mun dum, nolits. conf ormari huia 
sceculo. N 1ezbożnym fię fi:aniefz, j ezeli św i a..., 
tu podobnym być" zechcefz, gdy świat mi· 

łować b~dziefz, gdy źycie .twoie do ·jego 
z_wyc.zaiow i prawideł ftoso.wać · będziefz, 
przyimiefa. światowe zwyczaie; światowych 
nawykniefz poftępkow, cale światowym fta·, 
niefz 'fię człowiekiem, cała zaraza i zepsu
cie do ciebie przyitłzłe, fkazifz twe f&rce, 
razwolnifz twe fumnienie_, zepsuiefz twe 

' życie, i splugawifz twe obyczaie, Va mf!n„ 

do, , powiedzial Pan J.1tzus: Biada światu, 
dla tylu zgorfzeń, które · fię na nim zn_ay

durą,_ 

-, 

, ' 
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duią_, dla tylu niepniwości, któr.e~i jefł za~ 
lany, dla· tylu fprosności, któremi jell: zma• 
zany„ ale biad,ąż. i t,obie„ jesti zapomniaw
fzy po~inności · ftanu twego, podług ś.wia-, 
ta. żyć bęaziefa. jesli d~chem świat.owyrn 
rządzić fi~ hędziefz:. hi a.da . tobie~. jeże I i ze
psutey świata p.o}ityki chwyta~ fię będziefz„ 
force t.we do świa.ta. przykleiac:, za. swia-

. . te~ ug.aniać fi~. E>ędziefz . }i.dy po ś.wiato· 
wemu Z.yć. będziefz •. ś.wiatową polit.yką, rzą_-: 
dzićfię będziefz, b('zydkich grzechowi. wfze~, 

l~kiey n.iepi:aw-0ści pełen będziefz, Duch' 
lib.ert_yó.Cl;wa i o iek.ai;-nośc~ fince twe opa•. 
llUie.. Zan1'za,, z.epsucie ~.wiata,_ bal'~o, pręt.
ko. d;o. rerc~ lud:zkięgo przenika; bo, barzQ, 

' złe:v- p.odchlebia.ią, natm:ze nafaey, i oQe. 
glafzczą, lVbxy~y świat~, zwyczaie jego;, 
pię:kne?li myfney, Filozofii. kofo:ram.i„ i zdra.·. 

dliwemi p.rz:xft?ynoŚQi p.oz,orami. fą upfh:zo,· , 
ę.e,, a jad: i truciznę. piek.iel1mf w fbhie za-. 
wi.el."aią, kt.ó.remi fil( tjufze lu.d.zk.ie zaraża,. · 
ill i gubią.. Na w-ielkley fię. tedy (i'owinie· 
neś; mieć b.aczn.ości i: o(l;~ó.~n.oś:ci ,, ab.yś. ocl 
świata ułudz.ony-rn i od: czart.a P,(Żez świa
t.owe- powa,by " zwiedzionym nię. zoftał •. 

, }>afr~ jak. wietu •. i tych nawet„ ~~ó.rzy po.
·boż.noś:ci Jlrofofs.yą 1 uc·zynili„ zaraza_ i ze ... 
psuoią 'ś;wi~ua lka~iła„ d1,1.\h. ś.wi<.1t.owy q , 

grun. ... 

\ 
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gruntował ictli ferca, światowa Filozofia • gło· 
\V~ im ZltWróciła, Religia w. nich ol.labia'ła, 
Wiara oftygla, ' Zakonność znikła, poboż:. 
ność u(bła, Swięty ftan i . powołanie . po- . 
rzuciwfzy, święte pot;rgawfzy siu by, do 

~t'ZYdkiego wr6cili fię Bab'\lonu, czuway
ze nact fercem twoim, 'aby i do niego ża
Uzą ś.wiata nieprżedarli;i fię, uciekay, ja· 
~Q upomina Piotr Swi~ty Apoftqł, ja~ · mo· 
Zefa naydaley qmlcay, tego. które na świe- · 

· Qie jdt, pożądli woś~i zepsucia. i fltaz y. Fu
giel'l;tes. . eju.s. , quce· ir;, ml!nd.ą ejt •. concupiscen· 
~i~ corruptidr.zem.. .2 .• Petri :i; l~.o.. I 

Punkt ~gi . Uważ~ iż. ci t.edy świata, mi~ 
~owaą ni~ nal~ży, Botki to ~ twey duf~y 
n1eprzyiaciel. Gdy świa~ miłuwać: bedz.iefz,, 

~d 13.olli.ley miłoś,~ i dalekim, hędziefz. żądz. 
l chLJ.ci światowych Jerce t.we; pełne będzię, 
QI~ tego napisał Jan Swi~ty Apoftoł: Sś. 
~uis. diligit mund~m, non: efł charitas. 1 Pat'ris. 
•~ eo. 1,. Joan: i:.. J,a kże' świat miłować, 

l\iedy nas. świat. 'ni,enawid.zi :. z. · pobożnych.' 
~~. naśmiewa,, cnotliwych wyfZydz.a'?' 'Mija. 
swiat. i pożądliwość, j,eg,o wfzyftk1e tkaxhy,, 
bogact,wa świata próinością fą~ która. z dy- . 
mem. przechodzi i mija. \,Vfayft~ie uti~<;by,; 
_.{)lkofzy świata , jednym fą utrapieniein 
du.cha,. a cz)diż możefz fercE; t\vę ąQ ś;wią.,., 

. , ta 
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, ta przykleiać? czy może fz świat miłować'r. 
'owfzem; g-o w n i enawiści· (Ili~ć, i onym gar· 
dzić powinieneś, nie bratayże fię z świa· 
tem, nie, zac{lodź w niepotrzebne z świa · 
towemi przyiaźni, nie wyryway fię na św i at, 
nie wybiegay na ś~iat, przefrań tych pró~ : 

,iny_ch, a tobfu barzo .fzkbdliwych, z świ~c· 
_1 kiemi konwersacyi'' i przefl:awania. Sam na 

fobię doznałeś: jale wiele razy m iędzy świa· 
towemi -będąc zgorfzylo fię oko twpi~, o~ 
brazone zoftały ufzy twoie, imaginacya 
brzydkiemi ~brazkami napełniona zoftała. 
pomnożyły fię pokusy, Dµfza fię _n.ie je· 

cl'nym obciążyła grzechem. pewnie żadne
go · nią mafz pożytku z tych próżnych prze
chadzek, i ·niepotrzebnych -ze Swieck!emi 
konwersacyi7 Przez riie zapala fię chęć do' 
świ ata, i ,rozrywek '.jeg.o, .podaie fię czło· 
wiek ~a ję~yki h1dzkie, na · krytyki i ~eo· 
sury, czas· drogi mar~ie fię traci, osobność 
izdebki poczyna n·ieslJłako~ać, w powołaniu 

_ ._ tęlknić, w fwych powinnościach nud~ić, z 

takowych z świeckiemi przyiaź.ni, do roz · 
maitych grzechow • i ciężkich upadkow 

, barzo blilkie by-waią okazye, i nader nie· 
bespieczne pokusy, Niedarmo napisał Apo ... 
ftoł Jakób Swięty: Amicitia hujus- m.undi ini· 
mica eft Dei._ Cap: 4to. ~rzyiazń tego świa· 

. ta, 

" . 
, 

/ 
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~i~ n.,ieprzyia~iołką j:ft . Bolką. Zkąd fpra· 
dhw1e wniotl tenze Apollo!: Qzłicunque, 

~g'o ,vo/uerit amżcus efas hu.fus Jccculi, , znimtcus 
ez , conjłituitur. · Ktokolwiek ' źeohce być 

przy1acit:Iem 'tego świata, tet:J Botkim ftanie 

~ę'. ~ieprzyiacie!em. Ńie zabierayż:e przy'-
1azn1 , • . • . , , h ' 

. I 

. ze sw1'<ltem, am /pr-0znyc konfiden· 
cyr z światowemi; bo pewnie na cnocie ., 
11 ~ Iławie fzkodować będziefz, prętko fię od 

111ch światowością i rospullą zarazifz. Bóg 
nas powołał do tewgo Zgromadzen ia. wy~ 
brał nas ze świata, Qd świata oddzielił, a~ 
byśnry by li świętemi i, niezmazanemi przed· ,1 

Oblicznością Jego, abyśmy .w świątob1iw0 -
ści. i n iewinności Dufzy onemu Huiyli, 
~o wfzyftk ie dni ' Żywota nafzęgo, fprawu
iąc dobre- uczy ok i i dzieia zb.awienia. TFze· 

. ba nam wręc ~1oikać _od św iata. ftrzedz fi~ 
za~azy i ,zepsucia śwfata ; bo św i at nay· 
gło~niey rzym je fr niew 1 nnośp i niep~zyi a c i e~ 
Iem. rozpufta. rozwiązłość -świata, n ifzczy 

P0h~żność i ~wiątobliwość. M~x.ymy~ zwy• 
cza1e a· . ' . f: . . _ . ~~ ama swiata, Zli!W ze fię cnocie fprze•, 
~ 1 w 1 aią. )eżeli więc z światem bratać · fi" 
1 poufalić będziefz, zwy.czaiow zdań. i'ma· 

~~rn jego chwytać fię będziefz, niewin~o- -
, s~, _poftradafa, cnot~ utracifz; przeto'ż je-

2eh _c~~efz twe powotanie, twą ·pobożnoś.,ć 
za. 

/ 

, \ 

. „ 
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zabespieczyć, całość ' fomnienia ; zbawienie 
'tw~y Dufzy, · fl:r~eż Oę zarazy świata, ilu·· 

.chay, co napisał Ja.kób Swięty Apoftoł: , ~e· 
ligi o munda & immaculata hece eft, cuftodire 
se immacula"lum· ab hoc Jceculo. Cap: 1. Na
bożeńO:wo czyft~. i ni_epokalane u Boga, w 
]eft niezmazanym fiebie zachować od ~ego 
świata. Tegoż pilnuy, o to fię- ftaray, a 
ża'dne 1pokusy,. ~zarta; ani obłudy i ponę· 
ty świata, ' ńie pr~emog~ cię ,nigdy i. ducha 
twego nie oil:ab.ią. " 

Punkt 3ci. U waż: iż. abyś nę uftrzegł 

zarazr ~wiata~ trzeba tj fię p.i~no ~r~edz' 
ducha światowego. Duch alb.aw1em swiata, 

j.efi: ·Duch wolnośc;i i f w~b~dy be~ jarzm~, 
bez karności, bez poilufzenJl:wa„ ze by -~1· 
komu nie podlega~„ nikogo nie .(luchać, ~zy
ni6 wfzyftko, co fię podoba;, jefl; niechcieć 

· · uznaw'ać zwierzchnoś:ci·,, prawa i .f ubjekcyi, 
,· inney dla fiebie . tnieG. reguły~ lylko fwą 
wolę i pożądliwość. Du~h świa~a~. j~ft Duch 
mi~kkości i wygody, dehkac~wa 1 p1efzczot, 
Duch nowoś.C;i. ~ ktq(y , to wf~yftko gani i ' 
odrzuca, co j_eft · ftarodawnego., -i wiekami 
póświęcorteg_o, ąby f\te falfzu: i zdrady.'pe_ł· 

· 11e wynalafki na rui·n.ach prawdy P?ftaw1ł. 
Taki to jeft duch sw,iata ', cale p'rzeciwny 
duchąwi Boikiemu, z duchem J&zi.JsA Chry~ 

' · ftusa 

w Prżydqtku. 

ftusa nigdy fię zgodzić nie moi.e, jakoż, 
E~angelii, Nauki JEZUSA! świętego . Jego 
Imienia zarzedię musifz, jeżeli fię zechcefz 
trzyń1ać ducha . światowego '; cóż hęqzie 
z .c.iebie, jeżeli fię nim rządzić będziefz '? 
1:zlzus Belial fintJ jugo, 1będziefz, ,inimicus .m~-
. czs Chr!fłi, jeden z owych licz by, Quorum 
Deus venter & gloria in confusione ipsorum. · 
hędziefz tak, jak i drudzy świata · niewol
nicy: Se ipsos amant

1
es,.1Cupidi, elati, Jecun~~m. 

dejideria fua ambulantes , os eorum loquztur 
·super ba. Będzjefz_ jak owi, o · których Swię
ty Jud,ąfz Tadeufz Apoftoł riapisal: Quce-. . 

. cunqu.a ign~ran~. blasp~emant, ·qucecunque ' azt
tem naturaliter norunt, .in his corrumpunt~r. 

Teć 'fą ludzi światowych przymioty: Nay-
, świętfze Religii , prawdy ~ .wątpliwość p'od
dawać, Ewangelii prawidł~ nicować, prze
trząsać Ko~cielne Pisma krytykować, z fta:. 
.rodawney nauki . fzydzić, z dawnych Oy~ 
cow. i Kościoła Swiętego nauczycielow 
~iać fię, bezb9~n-ych, b.ez wiary i Reli
gu Wolterowi Rufsow nad nieb przekładać, .r. 

nowomodoey chwytać fitz · Filoż.ofii, jey fi" 
trzymac fentymentow, w'e wfzyftkim faąJey 
tylko. ale_z.eps,utey i lkażon~y na.tury chcieć 
fię · rz~dz1ć prawem, oto niezbożności, }-A
bertynftwa, ateufzow,ftwa, z 'rzódło i po-: 

l czątkL, 

I . 

.. 
; I 

. ' 
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czątkl, ą prz~cie to wfzy!tko duch 'Świata· 
wy insp1ru1e. Co przed tym było grze· 
chem, to t~raz pr6żnyril fakrupulem 1 co 
przed tym brzydką nieprawością, to teraz 

' przyrodzoi:ią zabawką, i co prz,ed tym 'Ona. 

thema, to teraz Jllądrość, czyfty rozum. 
Tać jeft nayfzkodiiwfza w tym wieku he· 
rezya, która z gruntu wi~rę ruynuie, Re· 
Jigią nifzczy, dobre psuie ob'yczaie, złym 
-namiętnościom cugle popufzcza, i wprze· 
paść niezbożności tyfiącami Judz'1 popycha, 
~kay fi«:, abyś w liczbę tych niefzczęsU
wych nie pył zagarni?ny, fi:prodawney_ Ko· • 

'-ścfelney .trzymay fię nauki , nowości fi~ · 
nie chwy~ay; niechciey plu,s faperQ, quam 
-oportet f~pere, nauka twoi a, wiadomość i 
.-umieiętność twoia, , niech _będą ad Johrieta. 
-tem, wfzyftkim pogarc,łzay, cały ąwiat fo· 
bie z-a nic -poczycay, fkaroy, b gactwa za 
błoto i za gnóy miey, propter eminente/n fci· 
Mtiam sesi1r Chrifli. Bądź dal~kim od czy ta-
ni a 'światowych Kfiążeczek; oo z nich pręt· 
ko ducha fię, światowego ' napijefz, przey· 
miefz owe maxymy, fentymenta na po• 
zor piękne, ale \vewni!trz brzydkości peł· 
:ne, nader niebespieczne, z Ewangelią fi~ 
niezgadzai11ce, pbczytay trochę onych, uy
J'zyfz, jak wkrótce do Kfi~żek Duchow-

nych · 

'· 

w Przydatku. .., u , 

~Yc? i -nabo.żnych oph9tę ftracifz, jak pr~t· . · - · 
. 0 W pobożności ftygnąć poczniefz, ćwi· 
Czenia Duchow ne przykrzyć ci fię i 1 w nie-
Slllak obracać poczn.11, zdania i mysli · od- , 
łll ieniać fię w toqie będą, a wkrótce zinie-
~i Gę i force, Źmieni fię i wola. Czy •na 
Je~ny mże widzieć m9żna było tę niefz~zę· 
sl 1wą odmianę, nie na lepfze ale na gorfze'?· 
Patrz, aby fi~ .i na tobie ona n ie polcazała. 
1'Jie 6ądź ~zbyt cieka wym, próżności fi~ 
Odeymuy, potrzebnych itanowi twe.mu nar-
uk fzulcay, w nich fię wydotkonalay , po.• - · 
bożnych _i mądry~h _Kfiąg Duchownych czy· 

' tan iem, w nauce i -..;v pobożności fię grun
tuy i utwierdzay. 

MEDYiACYA SIODMA 
o Naufe /ezasa ·,Chrystusa. 

-

punk~ .1zoszy. U~aż, jako fi:atec'znie trzy_. 
mać fię powinieneś n:foki JgzusA, Chry· 

ftusa i nią fię we '"fzyftkim rządzić, po: ' 
dług jey rnaxym i prawideł z_awfze fię z.a.• 
chowuiąc. Nauka albowiem JEZUSA Chry· 
ftus? jefi: nieodmienną, nikogo zawieść ni_e 

-~oze'. ni,ą fię rządząc. nie zblądzifz, podlu~ 
n1ey zy1ąc, pewnie i drogi zbawienia nie 
_zboc.zyfz;. Zamyka ona w fobie prawa 1łod· , ' 

kie, I 

' ' { „ 

. , 
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kie, przyka'zy lekkie, Nic w niey nie mart, 
cóby fi'ły. i tTioŻhość naf~ą przechodziło,, 
nic nie rnafz, coby dla nas niepodobnym. 
Jub : też zbyt trudnym być miało. Sam to 
Je;zus Chryftus, prawda nieomylna f wym 
potwierdził wyrokiem: .f ugum meum fTJau1 
efł, & onus meum leue. Nic fię w nauce J1t: 
~usA ~hryftusa nie znayduie, coby nie b·y
ło świętym, coby lrn nafzemu poświęceniu, 
wydol.kona(enfo, i w.iecznemu' nafzemu U• 

fzczęsliwieniu , nie ściągałó fię: Nauka J&· 
.zusA Chryftusa je ft światłem N iebielkill]; 
bo rozumy nafze oś\Yieca •. i prawdy zua· 
wienne nam ukazuie, jeft ognit:m Boikim, 

bo. wolą J?afzą -ku dobremu zagrzewa, ona 
- jeft w uerapieniach ochłodą, w ~rudnościach 
pomocą, w wątpliwościach radą . Sam wzgląd 
na <;hryfttJSa. powinien nas do tego ptzy
wieść, abyśmy jego we wfzyfl:kim iłucha · 
ią~ nauki. onę wiernie pełnili ł nią n~ w 
całym życiu nafzym rządzili; Chryftlis al· 
bowiem jeft Mifta::zem ,i Nauczycielem · na· 
fzym, on Pafterzem nafzym, on drogą, 
żywotem i prawdą. rgłosu więc Jego, p_rawd 
od niego nam podanych trz,yn>aĆ fię, dro• 

· gą. którą nam ' okazał, poftępować nam na„ 

leży. P:owątpiwać o Nauc~t:l JiizusA Chry· 
ftusa frog1m byłoby niedowiarftwem, wie

rzyć 

/ ' 

w Przydatk~ . 4 15 
' rzyć za' J ' . . s na:uce ego, trzymać zapewne, 
Jz Św iętą i n i eomy lną jeft, a ,nią fię nie 
rzadz1c' · · ' · · · , , tnaczey z yc OJZ ona nakazu ie, 
Przeciw jey świętym praw i dłom l~i bie po. 

ftępować, jt:ft to brzyCl ka niezbożność, ktÓ· 

~a tego fię uczy likami zap.iera, co ufty 
"'Yznawa. _ ,Sw i ęty nafz Oc.iec · i Fundator 
\Vf'z y Qkie prawie Reguły, ~tóre nam prze• 
pisał, z 11anki JEzus.A Chryfi:usa _ wybrał; 
l1ayprzednieyfze Jego święte maxymy, .w 
11ich zawad, aby nas tym mocniey zobowią- _ 
zal, iżb ~śmy Gę . jeg.o prawidlan:ii, 1Zawfze 
rz~dz il i, a n~gdy onych nie odftępowali, do , 

. c;z ego_ też i p·rzykl·adem fwoim nas zachę •. 

cil; w całytn albowiem żvciu fwoim i · na 
krok jeden od nauki i prawidełJn:zus~ Ghry-
ftu · ft · · ' ,' _sa nie od ąp1ł, we wfzyfikich trudno- / 
sc1ach i zachodzących ~ątpliwośc~ch do 

Ewan gelii fię zawfze uciekał, fzukaiąc f 
uw.aża iąc, co w zdarzonych, lub, im po
dobnych okolicznościach- Chryftus czynił, 
czego nauczał-, i -to fobie brał za · regułę, ' '-
na tyrn zasadzał fwe zdania, do tego fto· . · 
sował f we fprawy. Chcąc zaś,' abyśmy za· 
wfze w świeżey pa1uięci midi naukę JE· ' 
ZUSA Chryftusa, i podług niey codz_ienni.e · 
nafze _ W,Ydofi{analali obyczaie, 01sobn-ą zo-' 

' bowh1zał nas regułą, abyśmy co dzień1je~ 
Ce den 

I , .. 
' 1.:: 

i 

" , 
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d~n Rnzd~iał Nowego , Teftamentu, w ktÓ· 
~ym cała _nauka JEzusA Chryftusa jefl: za· 
Wl.lrta, z uczciwością i nabożeńG:wem czy~ 

· t~li, i , tę Kflęgę j~ko Chrześciańtkiey dą· 
fkunałości regtitę w fobie zamykaiącą fza· 
nawali. Na. każdy , dzień tę świętą czyta· 

· iąc Kfięgę, wyzna.iefz prawdy 'w ni~y za· 
•' warte, 1oświaddafz fię ,_ iż chcefz w tego 

przyoblec fif ducha, którym fą opo.wiedz'.a· 
ne i napisane, czynifz mocne przedfięwz1ę
cia, ,i frałe re.zolucye, pełnić i wykoo_y
wać te wfly~kle przykazania i rady, któ
re tam , fą zamknięte~ A_ ć'zemuz tem_o do· 

_ syć nie czyntfz? kłamibfz Bugu, i fwoie 

obciążafz fumnienie, życie , tw9ie cale -n~ 
nie zgi:idzl' z . na~ką J ECZUSA . Chryftusa·, j 

· _oney fię fprzeciwia. Js;zus Chryfl:us poko· 

re ·zaleca· ~ierpli wość, łagodność ·przy ka-... , ...... ,,. 

zui.e. , do .zgody, po~oiu, jednp~ó zachęca: 
ubórtwo, poGufaeńftwo zat:hwala; . a tys 

próżności i pychy pe,łen, gn1ewli~~m, ,r;p~
d lrwyril jefteś, łdótnie, fwary wfzczyoafz, 

' krnąbrnym i upr)rnym jefteś' ,,force twe 
do fnt ftek i znikomości jtdt przyw)ąza.pe. 
Z::i wft,v<lź fię tw'ey . nie~iernośc1 p;z~d ~o
giern, a ' na potyn1, co ufl:y przyrzekafa, t9 

, ucz 3··r.lrnmi d(' pHl m'a'Y· 
Piu1kt ~gi. U waż: iż chcąc fię trzymać 

we 

I ' 
. / 

. ' -
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we Wfzyrtkim. Nauki , JH:zDsA Chryftusa, 
trzeba c fi, ·1' Il. d , b . 1 ię pi no urze z maxym swiata; 

0 te zawf~e fą przeciwne , !1auce . JEZUSA 

Cbryftusa. Maxymą ś.wiata jeft \Vet Z!l w.et I 

, oddaw,ac, z każdym pięknie, a z nikim fzcze
rz„, używać świata, póki Hużą- lata. Nau
k~ zaś JEZUSA <;hryftus~ każe l10chać fwych 
~Ieprzyiacioł, i dobrze im , c-zynić, chytrość 
J ·oblud~ potępia, ą fzczerość i proftotę na-

' 'kazuie, aby niowa nafza była jdt, je ft, 
nie, nie, każe, abyśmy światem gardzili, 

uciech.y, rofi{ofzy za nic mieli, ó\ał'C> zaś 
' nafze ' krzyżowali ' namiętnościom . gwałt 

czynili. , Musifz wi~c odA:ąpić nauki , JE
ZUSA Chryftus~, i oney· fię ' zarzec, jeżeli 

~E{. chwytać będziefz maxym zep,śutego ' 
,swiata.' i niemi · fię zechcefz . rząCłz1ć. · Do 
czeg?z prowadzą maxymy świata'? Oto ', •' 
do rospufty, fwywoli, do bezbożności i nił.l· 
dowiarftwa. Czymże one tchną'? oto du
~hem libe~tyńftwa i niepodległości; ciałem · 
1 zmysfnośc1ą, ·ziemią i · próżnością, żeby 
podług fwey . wqli i fantazyi żyć: ciału i 
nami~tnościom dogadzać. ·w ziemi i doczes- ;.' , 
~oś.ci fię 'zatapiać, ~to cel ' i Jecjyny zamiar 
swiatowych maxyni. A nie fprzeciwiaż fi" 
~o Duc~owi Chryftuimwemu.? c'zy będziefz-
2.e to mógł pogodzić z powoła.niem Chrze-

' ' Ce ij · ściań. ' 

I . 

', 
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i\ciańfkiin, z fi:anem twoim'? żad.ną miarą· 
O puści leś świat, zaprzałeś fię onego, trze· 

.·· ba, żebyś fię zarz.eld.1 nauk~_jego, . maxym 
i ·zd ań jego, tr.zebf!, żebyś fię ich nie chwyr 
fał„ niemi'f1ę nie rządził; bo jeżeli fi~ ich 
chwycif'z, wl<rótce ·franlefz fię c.złowiekiem 
cale. światowym, fumnienie rozwolnifz; do· 

: bre flrnzrfz 9byczaie, boiazi1 B?żą, cnotę 
i pobożność Ctracifz_, w Religii ofłabieief~, 
od powołania ,odpadniefz. N au ka świata 
jefl omylna, zawodna i zdradliwa, ktokol
wiek· d?.'fy fię chwyci/, i na ni~y fię za. 
fundował, zginol, zgin'iefz i ty, jesli do 
niey fercem przylgniefz, poznafz błąd twóy 
ale 'nie ..;; .czas, l\iedy Z OF,łemi zg 1 oionern~ 
z~wohifz: Erravimus a via veri(atjs ! Max~
my świata ·pełne- rą falfatl, pełne grubych 

•, nader blędow; bo pocz.ątek fwóy od tego 
maią, który jett Oycem Jdamftwa i zdra

. dy. - Cfa lu i zmyslności pobł~za~ą, a po~ 
·' .· . . , nieiakJ~ , poz,ornym Filożofii nazwifkitm 

, łt1dza ~vie li:.. i za wodza, ·j·akie fię możefz 
I • ' 

. ' 

. , 

na nich fond ować i zabespieczac '? Przy. 
p'~t~z 11ę tym, l,uórzy d.o miuki świata przyl
gneli , pk obumarła w nich wiara, jak fla- , 
ba l~el ~ gi~ 1 j!.11\ ~epsu'te ich obyczaie ! Nie- 1 

cniyi ri ti Ewangelii prb\Ydy nicu:ią i om}~· 
nie ' tJó~acz~, Swic;te JE.zvsA maxymy 

, wspak 

,· 
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Wspak obrac9ią. prawa i, .;yroki , Kościoła 
Swiętego ~a nic fobie maią„ 'we wfzyttkim 
famą fię tylko rządzić ch ;:ą Ji'ilozofią, i foć 
to jeft, co. tyl

1
e. namnożyło niedowiarkow, 

tyli:! poczyniło ni.t'zbożnyc:h. Patrz, a·byś 
i ty nie . !fał fit; ,im -podobnym . . Miey ·fit? 
·llJl oftróżności, nie ch,wytay fi"' nc;iwo.mo
dhych ~dań zeps.utey Filozofii, zatyk.ay 
:U[zy na. zie i g~>1fząoe; mowy' . mocno fi~ 
trzymay ltarodawnty Kościoła Swiętego 
nauki, ni,e odftępt.ry„ a~1i opufaczay od t.Y: 

1 la tyfięcy Swiętych już. z ,Bpgiem w Nie,.._ 
bie ~róluiących, utorowanego pohożnosć~ 
goś.cińca. · Oto do jak. fzczęsliwego .trafili 
końca. trzymaiąQ fię naLtki JlliZUSA Chry· 
ftusa. i podług niey ży1ąc. ni& wiadomo zaś. 
dokąd trafią ci, ktÓrzy ciasną od. ~h1·y
ftusa opowiedzi'aną zaniecb"awfzy drog~, za 
f wemi udali fię wynala(kamr, nowe fobie 
podlug podchlebnych- świata. maJCym uło..: 

żyli ścieżki„ i roz.tnnieią ,'iż niemi idąc tra-.· 
fią do Nieba. O jak nieb~spiec'Zna je ft ·rzecz-, 
za niemi fię pufzczać ! J1tzus Chryftus_ 

' powi~dzial; ii Oves mece vaćem meam au
diunt, & jequuntur, & ego, vltam• ·aternflfll 
4o ezs . .Joan: .e. Abyś na wieki ' nie .~ginoł; 
abyś żywot wieczny otrzymał, trzeba ·ci 
.fi~ ftać owitt,czk~ Ch~yftu'sową; ,bo śmier-

„ , . , . l dzqce 
I ',,. 

I - ' 

' .. 
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dzące kozły precz od K róleftwa N.iebieflde· 
, go o~rzuco,ne, będą ; zaśab vś byl owii::czk,ą 
C.hryl,łusową, trzeba, abyś Ilu chał głosu 

Chryftusowego, i nauJ\i J ..-go, trz1:1ba, Żebyś 

fzed1 za nim, on:go nasiadowa I, w siady, 
Jego wftęp-Qwal, pudtug J~go żyt Ewan· 

' gel.iL Czymże teraZ; jefteś. '? czy owieczką 
~hryll:usową, ·czy kozłem śmi_erdzącym '? 
~z~go Gę ?1afz fpodziew~ć ·? czego fię lę~ 
kaQ, czy zywota, czy śmierci wieczney ~ 

czyieg_oż głosu fłuchafa, czy glos'u j nauki 
Chry'll:~sa. czy głosu i llf.IUl~i ś.wi'' ta'? 
k . . .d - f i " za 

1mze I 211e z, CZ" za Cbry·- (hlSam. 
~- • -' • w • czy za 

. / . ~ w -1 a te m '? Ach niefrety ! ba rz ~ey ftarafz G~ 
sw.1atu P,rzypodoba:ć niż Chry ftusowi, z 
więkfaą ciekawością >nad!l:awiafz ufzv twe 

. Qa św.1atowe . baśnię, . nii ~a - wyroki Ew~n
gelii: z w i ękfzą chciwością chwytafz fię nie. 

,, \łesp iecźnych nowinek gtupiey F 1 l~il)fo~ arii
żeH n?eomylny,ch prawd Chryl1:usowy9h. 

w_ i,ę_cey iłucha fz, co świat mówi. i j11k fądzi, 
•n1zeli czego JH:z.us nauczał, co roUrnzał. wie, 

cey ż~~ef~ poqlug świata, podł~g nauki• j;~, 
g~, an1zeh podł~g Chryftusa ijego prawideł, 

"1 1 ęcey fi" rządzifz maxymami świata ani• 
~el.i m-axy,mami Chryftusa, więcey fię- w 
~wych po!tępkach a.kommoduiefz ludziom 

-,, I' 

. światowym, niżelibyś rn!~ł Chr.yftusa na„ · 

,- . slado-
' ' 
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sl~dować,..: i· onego na fob•e '.wyrażać. Ju~że · 
~1ęc nie jefl:~ą 0wieczką Cł\ryO:nsową. ni_e 
1dz1efz za n1,m, nie flu chafz · g.losu . Jeg~) ; 
nie f podziewayże. fię ~y~otą od .n·1ego. o: 
nit:~fzczęście ! przdękni y fię, z~il:ant>W fię, 
~omysl fzczerze ~ fobie, , abyś na wieki 

nie' zgiooł ! _ 
Punkt 3ci. U\vaŻ: iż dwo'aką ·.fokób S _ 

Apoftoł wymienia m,ądros~ i r,uftropnuŚÓ· -
o jedney powiada, iż z wysolwści jefi:: de, 
sursum ejł. z N1eha pod10dz1 od O yca świa
tJuśc1, druoa z:;iś terrena ziem firn. a jako 

v , 
onę Pawd Swiętv ApoJl:ol nazywa p1mden-
tia carnzs. japie1łtia nundi, ' roO.ropnóŚĆ ci.a ła, ' 
rnąd-rnś~ św •at<1. Patrz, któri•y fię chwy

dc i trzymać ma fa, którą fię rządzie · ze· 
chcefz. M~drośc, która z wysokości jdl:, 
Bufka jeft; bo od niego fwóy bi ~ rze po

czątek, je!t, jako ją Ja~6b Sw~ęty AroA:or 
opisał, czyfta,' fpqkoyna, wftydhwa, fkro· 
Inna, łacna ku namow.ieniu, nieupart~' do

brym przyzwalaiąca, pełna miłofier,dzia_ i 
owocow dobrych ,1 bez obłudy. Sapient1a, 
qua {ursu~ eft, pudica efl. pa.cifica~ m_odeft,11, , 

' sugdżbilis, bonis consentiens, plena miscricordu~,· 
~ Jrućf.1~us ·bonis • . fine jmulation1. Cap: '3~i~. 
Tak1tn i ty będziefz, jeżeli fię te,Y rnąd.rosc1; 
t~y N ieb1e1kiey rofiropności uzymfĆ b~· . 

~z-iefa, 

,, 

I• 

t. ... , 
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dziefz, ·gdy oney doftąpifZ. ~nę ofiąg.niefa~ 
wfzelkie. dobm razem ci ~ nią przy idzie' 
ona cię oświecaq i proftemi dcogami. pro
wadzić będzie, U:czci cie, uwielbi 1, wiławi 
W pr~ca.~h twoich~ uwi;r1czy roboty two-. , 
ie,_ pięknt:lmi przyozdobi. c!ę przymiota mi,, 
i- ze wfztilk.ich cnót świętych. przed -Bo„ . 
.gfom ci i przed ludźmi zafzcz.y.tu · przyd~. 
Takiey. _ mą.drości pragniy i żąd::y ,_ o takl!'., 
gorąco proś· ·Boga „ takiey (~ulrny. r'oftr.o-· 
pnoś~i. a gdzież. onę znaydzielz'? w 'E.wan, 
gelii, w 11auce JF.:zwsA Chry(l:usa, ona z~-

. ·wiera w. fobie wfzel j{ą, urniei~tność i wia;> 

do.viośĆ· Bolką. wfzy lł kie nieomy lne pr,!i!w
dy, wfzyltkie nayświętfze praw1dla •. ·ma· 
:&ymy . nay\\.'.yżfaey . rrnidrości, teyże ' Gę_ 
trzymay, tę nad · zjem!kie ,.Króldtwa prze
kładf1y, {karby ... b~gactwa za nic fobie po~ 
cz·ytr:ty w pnrównapiu z. ni a, nad zdrowie
j własne ży,c)e zamiluy Ją, ~iey ją za świa
tło. dla fiebie , ·_niech ona wfzyftkie twoie„ 
lJprzed~a fprawy, niech ci zawfze towa- -

~z~f~y: , Mąd:ósci 'zaś Ż.iemfkiey ,:- mądro
sc,1 sw1ata ftrzeż fię, i oney unikay. Onać. 
to )~fr mi!l:rzynią wię_kfzey c~ęś.ci śwista„ 
ktora · niczego- nie nauQza, tylko fwywoli, 
rospufty, zdi;ady ~ chytrości; obłudy, niit~ 
fzcz.ero.ici :: Sap_żentia hujus. mu1idi efl. mowi , 

1 • Grze· 

I • 

' ' 

'J 
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bGr.zegorz Swiety Papież· . Car maclzinati;ni· 
u • 
s _tegere, Jensum verbis velare. qua_ fal;a 

sunt vera ~fłendtre, qucc, vera Junt ]disa de- ~ 
monJ!~are. Zada'nych fo~ie mścić fi.ę przy
krosc,1, fpr-zeeiwiaiącym fię nie uft~pować „ 
a czego fila i złościa dolrnzać nie można~ 
0bludną to" pokrywać . dobrPcią. To tJ;lą
droś.ć światowa! dla tego ią J <ikÓb Sw1ęty 
Apo(lol nazwał: terrena, animalis, ~iabolica~ 
a c,zyl 1 ż fię możef'z tak1-ey :chwytać i tr~y
_niac F1lozt1fiJ? _ Cóz : ~oftropność cia ł a , in· 
~p i ru 1~? d~ czegoz - wiedz ie, co w .Pp1'y1ł , / 
l w lerce wrnża? wygod fzukać, l'wey zm_ysl
ności . dogadz:i.ć, od' pracy .. anik:;ić, , trydno-
ści fię . chromć, od l'rzyżow JJ ć iekać, dl~ 
t~go te~ ~ ~iey Paweł Swięty Apofi;o t na; 
a1sal: 1z sm1ercią jeft, oieprzyiaciolką Bo. 
fką • Pru'dentićl · carnis. mqrs eft; inimica efo 
Deo. Rom:. svo .. Bo prawu Bo!k1e1n u ~a
wfze jeft przeciwna, zawfze ciągnie d.o rze
czy zakazanych, śmier.ć na.czfowietrn f pro· 
Wadza, do .zguby · go wieczney prowadzi •.. 
Brzydź fię nią, nie cbwytay fię maxym 
ś..wiata, tnąd~ość Ś\y'iata za głupO:wo po
czytay. cfiluba twoia · ńiech będzie. w ·na· ,' 
Uce .1EzuSA Cbryftµsa, za~ilowan i e w Swię
tey Ewangelii, we- wfzyftkini _tnyma.~ fi~ 
lrląarości ducha Chry jµsowego, nią fię rządź„ 

,. .- a ży-
-.. 

, \ 

7' 
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s żywot pr,kóy mieć będziefz: , Prudentia 
spirit·us, vit.i C.'f' pax. Rom: Svo. 
' . 
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f'.la Jokoliczenie Ri:kollekcyi~ 

p !fnkt :uody ' U~a_ż: i2 wczafie 'tych Swię-' 
tv ch R~ k<;>llt:!kCy • , dolkunale przez Swię

tą Spowi'edź qczvściwfzy dufzę twoią. od 
wfalk1ch ' grzech0w twoich, z Bogiem fię 

tw·oim zu'peło1e pnieclnawfzy, już o tym 
tyll~o ·na potym oaywięcey myslić mafz, o 
t u fię 1rnypiln1ey, i n a yu fit'n~e y fl:arać po wi· 
n1t:!11d. nb.y ś więcey nre p : ugawił dufzy two. 

iev grzechan\i. więc~y już Boga nie .obra
ż ·d, nie (•n1ewaf, od niego i lłużby jego nie 

1 .od fl:~po~,al. Scłz1~ż t~dy pilno dufzy two

it:!y; fu run enia· twego oogląday, miey ftraż ' 
n!ld ft>rcem twoim, aby fię z l ą p.okusą ' nie 
tiwiodlo, aby fię na powt6~ g•·zech:m , nie 
fkazit?• trzyma}' fię mocn~ Pana Boga, aby 
ci~ ńic od nie~o oderwać nie iUog io. Db te• 
go nas· wfzyfh,ich fam Bóg up omina: Cufło· 

dife follicite a11imas uefłras, ne}ortB decipiatur 
cor u~ftrum, & 1recedatis a Domino. Deut: 4. 
J.iżdi znowu Buga odftąpifz, i od niego 

, 1_ fię przez' grzech odd'alifz, może znowq go 

faukać · b~dz1i;fz, ale. ni~ znaydziefz, . u~knta 
ci 

. I \ 

•; 
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ci Bó f · .. , . . 
. . g wey łaffi.1. przetme cienką nitk~ 
zyc1a t\ . h , h , . 
t ~ego, · 1 w grzec ac twoich w 
wych złych nałogach . umrzcfz. O ja-k ś:vię- . 

' lte. teraz poczyniłtŚ rezulucye' jak chwa-
ebne P dl! . .. . . , / 

· rze 11ęwięc1a, popr.a.wy zyc1a, po-
przefłania grzechow, powitania ze złych"' 
narogo ć . . fi , · . 
~ w, w1cze01a Ję w cnot ach sw1ę-

t. eh. Czyliż czczemi i próżnem i one w 
tobie ~yć · ma ią? Przez twoią niefh1 fość i 
?dm ie~ność ll:ałbyś fię wiarołomnym Bogu . · 
1. h1ew1ernym. Cóż·byś ·minł za zytk z talt 

P 1ęk,n~ch rezolucyi, .i świ ętyc.h pofl:anó · 
wien , Jeżl1 onych n !~ dope·łn1fz'? B~rz1ey 1 ję: 
fzcze ' b · · li · one o c1ązą urnnienie twoie', i na 
Sądzie Bofk im przekonaią cię. iż poznał ~ ś 

. '~olą Bolką • poznałeś. czego fie Bóg od . 
c1eb1e d · , ~ ' 
Ó. omaga, czego pa tobia wyciąga'? -

, ne beda . do \ d . . d . 1 , . , · . n. · • • ~o em, 1z w re z.1.a es. co ,Je111. ' 

zlego. a co d b . , · 1 . o rego, co. czyn ie. a czego ' 
ci Gę ftrzedz. przynależało„ ftani e fz fię więc 
...o~yrn złym" i .. niewiernym fługą, , ł<tóry 
Wiedział 1· p· f · , n wo L ana wego. ale oney prze.z 
gm1snoś • · I 'ft . · . · ·· c I eni wo f woie nre wypełnił dla 
tegoł Wief-će b.ył ukarany. Pewnie i t;· n·ie 
ma o b d · , . 

ę z1efz karany, kiedy tyle od Boga 
odebrawfz ł lk · ' h . R. .Y ~ . , pod cz;3s ty c,, Sw1ętych 
~kol lekcy i., _ tyle ofo iecer1ia, dobrvch 1n-

sp1ra · · · · · · · 
. cyi' 1 wewn"trznego natchnie.ąfa, qd 

Boga 

... 
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B.iga oŚ \~ i:con v~ poznawfzy de~~k'ta, blę~ 

, dy 1 grzechy twote, poznawfz y ~ czego 
fie (na fz popraw ić, czego - poprz~ftać. uro-

, · c;y!l:e około tego uczyn iwfzy ob ietnice , i 
pri yrzeczen1a, t t::.;_,;o wfay~k.i~go zaniechafz, ' 
n ic_ z tego nie d ·1pelnifa, me u{kuteczmfz. 
Przez to uczynif t wzgardę Bogu. wzgar
de la.(kum jego . . przyc lu milz w fobie na·, 
tc.bni'en1a Ducha Przenaó'św iętfzego. ferce 

· t ;voie zatw;;rdz1fz ,· i w wielkie n 1ebespie
~z-,d1rcwo wieczoey zguby podaft D~ fz~· 
tw~ie. Weyrzyi Panie okiem miłoiterdzia 
tweg~~ na Habość i 'n·iedolężnosć moią: -po- · 

nieważ. velff adjaaet ~iihi , {ed l!e1ftce1:0 bo
num non . inue'n,io, przeto Duchem ~więtym 

" t w oim umoc; my m' ę, ' Sp iritu principąli con
firm,i_ nfe, , aby ·ś w1ęce pragn ienia- i prz~d-. 
fię ..vz ięci.a , z ła fk 1. two ie y w forc u n~o11n 

1 priwz. .ęte, trwate ! ftat eczO'e. były, a nigdy 
żadną pokusą z mien ion_e n'.e :wftaly. Ty 

". Panie, ktÓr_yś f<1rn ,we mn,u~ p :Jcząl zba
wienne dzieła, poprawy, ży-cia mego, przez. 
łafu.e tw5ię, racz one dokonać. 

~.1P~11.kt ~gi. U waż ; c0- !'prawiły w tobi~ 
te ŚWl~te flf;lkollek~ye 1 _i po jefzc~ f~.ra~ 
w ić po winny. · Zbrzy,dziłeś fo9ie dawne -zy
cie twoie, gnuś ne , roiwiązł~„ nieregular· 

/ n~, d~fektow i gr~echow pełne. Paftano· 
· wiłeś 

' ' I , ' 

. I 

w Przydatku. _ 

Wiłeś już . odtąd inaczey żyć•· pobożn i e,: 
Świątobliwie, reg ularn ie. .Prawicy to Bo~ · 
1k 1 e~ dzieło, talv fzczęs li wa odmiana! Bąrlź 
\vdzięczn-Ym Bc'rgu ził takpw_~ lalkę, ale 
cóś poczu ł, trzymay fię , t ego ftatecznie i. 
ni~odmienf!ie. 'Na cóż fię .przyda doprze 
zaczynać, jeż li dobrze ' niefkończyni? t y m 

/, ' farnym ~~fzyftko . ftracim; cośmy ze,brali i 
\Vyiłużyli. Dla . tego upotl'.ina rias Jan S. ' 
Apoft:oł: Patrzcie; abyście nie ftracili, co-. 
śc ie zarobili. lecz abyście zapłatę zupełną 
otrzymali. Si,yiatłem Niebieij{ im ośw ieceni, 

poznal iśmy drogę prawdy i fpraw,iedliwo
Ści , chwyciliśmy · fię drogi pobążn9ści i 
świ ąto'bliwości, por.zucil1śmy i \Odbieże.J i.ś

i11y grzechow nafzy"ch. · Ach jaki-eżby to 
niefzczeście nafze bylo, gdybyśmy do nich 
Wracać; fię rpieli, i tey świętey odftąpić 
drogi! pewnie gorfzem.ibyśmy potym byl i, 
fpraw'y · n~fze, po fl:ępki nafze i obyczaie . 
poslednieyfZe, nierównie ·nagannieyfze by
ły by, ,niżeli ·pierwfze_, ftawalibyśmY, dale
ko winnieyfzen1i przed Bogiem, tak dale, 
Ce' ii, jako napisa'I P'iotr Swięty Apofi:oł-, 

. lepityby nam' było .i daleko ,lżey, non co-
. gnoscere viam jujh,tice, quam. poji ' agnitione111 , 
retrorsum · conflerti. , Zia je1t rzecz -i na
clt:r faI~odhwa, . nie z~ać drogi fprawiedJi. 

I 
, wości, 

I 
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waści ,1 nie znać fwych grzechow i de fe. 
ktow, nie znać fwy~h błędow i nar~wow, 
ale. go rfza, · fako~l1wr~a. poznawfzy, obrzy
dz1wi'..::y o .. e. zacząwfzy ż_y ć pobużn i ę, świą
tobliwie, a potym oaza~ Gę cofa'Ć, Gui by 
Bużey. odftąpować, wraca'ć fię do f\vych za
fta rzałych nałogó1w. Wie,feż to b.ylo ta· 
l\ich, którzy w złych n~łogach, w grze-

, chach fw~ich .pogineli, slepotę f woią t eraz , 
opłak~ią~ gorzko lamen.tuią. , iż im światło 
prawdy nie świeciło; iż . drógi fprawiedliwo
ści nie poznali. Uznawać w nich mufim fu-

. rowość Botkiey, fprawiedliwości,' j.ako Ol:I U• 

, cza Paweł Swięty Apoftol:: in eos, qui cecide· 
runt, Jeueritatem. Al~ względem ci t1 bie, iż 
za łatką Bolką poftrieg.teś ' fię w zapędach 
i pb'ląkamach twoich, . żeś 'fię z letargu nie· 
czułości ocknoł, żeś . fię ' porwał z barłogu 

grzechow tw~ich, żeś Jtanof na pro(tey 
zbawienia drodze, lkofzcowałeś . daru Bo
lki ego, zasrn'akowa)ei fobie pobożność, wiel
~ic musifz dobroć i łafkawość · Bolką, in 
te autem bo~itatem Dei, ale pod

1 
tą kondy

cyą, pod tym warunkiem, si permanseris in 
bonitate, Jeł.eli w zaczętym dobryJll trwać 
fta_tecznie J:>ędziefz ;· bo inaczay i ty odcię
tym, będziefz od Boga, i precz· odrzuco
nym, alioqużn . ef tu excideris. Li;kay fię tey 

tak 

I I 

\ li 

w .Przydatku. 4.2J7 

tak ftrafzne'y. pogróż'ki, a trwAy w dobrym 
~aczętym, H:ale i uieod mienmt::. 

Pun kt 3ci. U waż: iż \\ fayO:kie twoie 
przedfi:C wtięc ra. i rezolucye, na ty ('h św ię- , 1 

tych Re kolle,kcya'ch poftano wione , niby ja
ko'wą pieczęci ą N ayświętfży~ ciałem ' i 
Krwią JEzU~ A Chryltu!:ls, .«tór.e . dz i ś przyi
mowac 1 maf.t, zap 1t1czętoWaĆ p<Hy iniJneŚ. 
Tego fi ę fam J1tzus1 dziś od cieb ie domag~; 
Pone me ui Jignaculum fuper cor tuum , ut 
signaculum ji1per brachium tuum. Pewnie nic 
Cł fkuteczoit>y puOużyć; i mocniey dópo- ', 
tnódz n ie mo~e do tego, abyś trwaiąc ffa · 
teczni,e w dobrym zaćiętym. twe dobre 
rer-olucye i świątobliwe przedfięwzi~cia u
fkuteczn i ł, mści ł i dope/Óil „ j ako goane· 
:Nayświętfzego S~krame~tu Ciała i Krwie 

· JF:zusA Chryfb.\sa używanie. Ten ·to jeft: 
Chleb Aniel~i, któryrh fię na Dufzy uma: 
cniamy i pokrźepiamy, fil Duchownych na
bieramy. Krt!W1 JB:zu,sA ChryO:nsa, ta o
~ień ztych poż'ądliwości w członkach na
f.c.yc;h gas.i i przytl!-Jmra. -Ojak bogatewi 

, \\i lail<.i Bofkie, 'Niebie.fldemi darami napeł
nieni odchodzą od ftołu Pai)ikiego ci w fzy
scy-; któ,rzy gad.nie ,do niego w niewinno
ści fomn•enia, w · gorą<;:y.m nabożeńihvie 
łlr~~ tt~pu 1q. Ptlwnie gdy godnie JEzusA 

' ' do 

,' 

,. 
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d r r' at ' · f: · • r llzdra,~··1a wr n.k' h b o ie c wego przy1mu1e z, Juz nie wbie, w 1zytL 1t1 c oro Y. twoie, który 
ale. jemu famimu żyć będziefz, żywot jego 0kupuie żywot twóy C?_d zatracenia, który 
w cnutach ś"więtych. w pobożriośc~ i świa· . cię uwie1l.cza miłofierdziem i litościami, na~ . 
to bliwości wyrażać _ bę'dziefz duchem jeg.o .P~foia dobrami żąd~e twoie, odnowi jako 

będąc ożywiony, śm1~rć grzechu pano w-ać ort~ mfoduść twoią. O litościw.y", Panie i 
w tobie nie . będzie, czaru z wycięży fz, niilol1~rny dingo czekaiący i wielce miło. 

fl . . 
ciało przytłum i fz, świat od n~bie qdpę· lęrny. nie według .grzecbow moich karz 

dzifz. Patrz, ab.yś jakiey przefzkody, i Inię, 301 w~dle ni~prawości moiey oddalay 

' tamy w twey dufzy nie położył. Niech . 1111ę od ~ebie! Jako lituie fię Oyciec nad 

czyfte będzie ftHCe twoie, wolne od wf'zel- Synami fwoiemi, tak fię i ty Panie racz Ji. 
Jtich złych żądz, próżnego i· światowego tować nad temi, Którzy fię Ciebie boią. we· 

pragnienia, do rzeczy. ~nikomych zbytl)ie· dług wyso]\oścj Nit: bios od ziemi utwierdź 
g.p przywiążania . Czylte fumnienie WC31- I miłofierdzie twoie nad .nami; albowiem ty 

ne od grzechowego z a lrnłu .. , Zdobyw·ay fi~ · poznawafz fiworzenie twoie. O JEzu Zba• , 

na : p.rawdziwą pokorę, wyzna i ąc przed Bo· · ~icielu móy, oczyśćże Ciało i Dyfzę ma-

giem niegodność two l ą ·, hi!ilcl,1 fię pufzczą ię naydrożfzą Krwią twoią, odnow fiły du-
hy . . . 

potoki łez pokutnych . z oczu twoich, abyś F morey mocą nayśwlętfzey łafki t.woiey! 

niemi ofra~ki 1.grzechow twoich obm_ył z du- .. ~z~·ozd~b mię Nayś'W-iętfzy J&zu zafługa-
fay twoiey. W zqiec V'( f ub ie gorące na:- . m~. 1 cno~ami. ~ayśw1ętfzego ·życia twego! 

;bqżeńfrwo, ·żywą viarę' , mocną 'nadzieię, ~ zywoc'.e n1esmiertelny ! z którego ży1ę, · 
pafaiąqą miłość, a tak ' przysposobiony i' 2 bez k~o~ego _ginę,' fpraw to, abym fi'C 
przygotowany, bierz ten Sakramen't na t~bą. scisłe ~Jednoczył, i blogofławiohy 
żywot wieczny_. .Blogofiąwże dufzo moi a 1 \Vzi~ł , zywot, z ciebi.e, a miłością twoią na

Panu. ' i w,fzyftko, co we' :n, nie jeft S~i.ęte· Pełniony w pokoiµ wiecznym z tobą ZO• 
Ltawał! mu Iinieniowi Jego. BlogoR~w 'dufzo mo· 

ia Panu, a nie zapom1nay wfzyftk1ch · do· 

l;>rodzieyftw Jego, który miłościwie odpu· 

-facza wfzyftkie nieprawoici , twoie, któr,1 

. ' 

·- uzdra• 
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I 

Examfriu Generalnego .. 

Stawmy fię przed obecnością Bożą, . i 
I. r ft . 

dziękuymy mu za wizy kie nam da-

, ne ~d ni-ego dobrodzieyftwa, a osobliwie 

dnia dzifieyfzego. 
~. Prośmy Pana ~oga o pozn'anie 'grze· 

chow nafzych, ~byś~y fię niemi brzydzili. 

9. • Przywiedźmy fobie na pamięć wfayft
kie ł!fzec~y nafze, który9h~ś,my fię dopQ· 
ŚC?ili -~nia dzifieyfzego, mysl,ą, mową, ll• -

czynkie~ i opufzc:zeniem, a one naybar· 
ziey, do których jefteśmy tklo.nnieysi,_ ja , ' 

ko też zanh~dbania około .rezolucyi d.z1s 

rano na Modlitwi~ uczynionych. 
4. Pobudź~y ' fię doi prawd~iwego żalu 

,za grzechy t:iafze ,', oblecuiąc Pa!'m B•)gu 

więcey nigdy nie grzefzyć za pomocą la-. 
1ki Jego świętey. , . - -

5. Badź~y w takim A:anie, w jakim _chce · 

my, byĆ 
1
w oftatnią godzini; śmierci -~afaey. j , 
LIT A N/ I JE 

n; B~ata 'Virgine Ma1~ia. 
Kyrie eleys~n. C~rifte eJeyson, Kyrie 
• eleyson. · , 
Chr1ft~ audi nos, Chrifl:e exąudi nrs ; 

Pai: er 

r , , 

., „ 

, 
I I d~ 'Beatcr Virgine Maria. ~- 431 

Pater de Crelis Deus, M iserere nobis. . , 

Fili Redt!mptor mundi Deus, Miserere nobi$. 
Spiritus' S:mćte DdUS, Miserer~ no bis. 

Sirnćta 'Trmitas unus Deus, Miserere npbis. 
Sanćła NI aria, , , 

Sti ;i ćta DEI .Genitrix, -
S. Virgo Virginum, 
1\11:-iter ,Chriil:1, . 
M ater D;v inoo grat:re,, . 
1\1.att:r purifsima, 

lVI a tęr . caftifs1.na, 
I I j 

Mater inviolata, 

1Vb ter intemerata, 
Mater pmabdis," 

l\Lter ·admirabdis, 
1\-hter Creacori.s. - ~ 

·Ma ter S<i lv.ator1s ~ 
Virgo p.rudent:ifsi·ma, 
Virgo veneranda, 

Virgo pr:ed1canpa" 
,Virgo pot~ns, 
·V1rgq clemens, 
V i;go. fidelis, 
Spccu !uin 'Juftitire', 
~!;;des Sapienti re. ' 
Causa noftrce Letitire , 
V ~s f pirituale, 

V as honorabi'Ie , 
Ddij 

I ,, 

o 
o 
CT' 
i'i' 
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o 
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Lita nice 

Vas insigne devotiunis, 
Rosa, m yftica', 
Turris Davidica. 
Turris Eburńea, 
Do muś aurea. 

, Frederis Arca. 
Janua Creli. 
Stelfa matutita • 
Salus lnfirmorum' . 
Refugiom peccatorum. 
Consula,trix ąffl1ćl:orum • 
Auxilium Chrlftianorum • 

Rf'gina Angelo rum. 
Regina Patnar,c,harum„ 
Regin~ Prophetarum, 
Regina Apo!tolorilm, · 
Regina Ma rtyrnm. 
Regina ConfofSorum • 
Regina V1rginum. 
R egina Sanćłorum om,nium. 

l 

/ 

Agnus O!:!j, -qui tollis peccata mundi„ 
P.:Jrce nohis Domi.ne. 

o / ... 
!Il 

"O ... 
o 

' :i 
o 
O" 

- ~· -

o ... 
Ul 

"tS ' o 
\ 

::J 
o 
a" 
~· 

Agnus Dtd. qui t nllis peccata mundi „ 
, Ex:audi nos Domine. 

Agnus Dei, qui tollis · peccat!l mundi.,. 
Misetere nobis~ 

\ 
Chrifl:e audj ńoś„ 

Ch'nfte exaudi hos; 
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